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pojecia

Patriotism in Poland — Selected Conceptualizations
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Wprowadzenie

Patriotyzm od wiekow jest warto$cig polskiego zycia spolecznego i politycz-
nego, jednym z ,,polskich stow sztandarowych”. Zajmuje 22. miejsce wsrod lek-
syki tego typu, jak wynika z badan przeprowadzonych przez Walerego Pisarka.
Katarzyna Klosinska nazwala patriotyzm ,,znakiem rozpoznawczym ugrupowan
romantycznych”, wskazujac jednoczesnie, ze ,,patriotyzm jest rozumiany jako dzia-
fanie na rzecz zjawisk okres§lanych jako narodowe” (cyt. za: Brzozowska 2014: 24).

W 2018 roku obchodzilismy setng rocznic¢ odzyskania przez Polske niepod-
legtosci, dlatego wazne wydaje si¢ przyjrzenie najnowszym rozumieniom pojgcia
patriotyzm. Sprawy narodowe zawsze byly przedmiotem zywych dyskusji, wy-
wotywaly i wcigz wywotujg skrajne emocje, sg powodem sporoéw i podziatow. Jak
zauwazaja komentatorzy, pojecia takie jak patriotyzm, patrioci czy naréd z jednej
strony tworza wspodlnote i poczucie przynaleznosci, z drugiej jednak wykluczaja.

Zyjemy w czasach ,,wielkich ambiwalencji”, $cierania si¢ wielu doktryn po-
litycznych i réznych wzorcow. Rownolegle, obok siebie funkcjonujg podejscia
nacjonalistyczne, patriotyczne i kosmopolityczne.

Bo obok tej fali patriotycznego uniesienia widzimy rownie wielkg falg rozcza-
rowania, rozgoryczenia, wrecz niecheci, jesli nie nienawisci do swoich krajow.
Widzimy masy ludzi, ktoérzy porzucaja swoje ojczyzny i ucickaja przed wojna,
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przed przemocs, biedg i korupcja. Widzimy ludzi, ktdrzy buntujg si¢ przeciwko
temu, jak sg urzadzone ich kraje. Czy ci uciekinierzy, uchodzcy i emigranci nie
sg patriotami? Czy zdradzaja swoja ojczyzng? A moze to ojczyzna zdradzita ich?
Albo ci, ktdrzy ojczyzne zawlaszczajg? (Kulikowska, Obracht-Prondzynski, red.
2016: 10).

Cel artykulu

Artykut jest proba skonfrontowania stownikowych definicji leksemu patrio-
tyzm z zasobem Narodowego Korpusu Jezyka Polskiego PWN (NKJP) i zawar-
tymi w nim przyktadami ze wspolczesnych tekstow literackich, dyskursu pra-
sowego 1 internetowego, a takze nagranych rozmow i drukéw ulotnych. Pojecia
patriotyzm i patrioci bywaja obecnie wyzyskiwane w celach zardwno politycz-
nych, religijnych i kulturowych, jak i nacjonalistycznych, ale tez humorystycz-
nych oraz demaskatorskich.

Ramy teoretyczno-metodologiczne artykutlu wyznaczaja wybrane aspekty
lingwistycznej tradycji warto$ciowania, oparte na punktach zbieznych jezyko-
znawstwa 1 aksjologii. W ich sktad wchodzi rozumienie jezyka jako ,,narz¢dzia
stuzacego do wartosciowania, w ktérym ztozony jest caty arsenat srodkow przy-
datnych do dokonywania ocen” (Bartminski 2005: 65)I, oraz jako zrodta informa-
cji o warto$ciach jego uzytkownikow i kultury (tamze: 65). Analiza lingwistyczna
umozliwi przyjrzenie si¢ najnowszym i najpopularniejszym kontekstom oraz me-
taforycznym konceptualizacjom patriotyzmu. Pozwoli to opisa¢ zmiany, jakie za-
chodzg we wspotczesnym dyskursie. Dyskurs rozumiem jako ,,uzycie jezykowe,
inaczej — tekst w kontekscie czy jezyk jako dziatanie spoteczne” (Duszak 2010:
33), czyli jest to ,,wypowiedz istniejaca w kontekscie nie tylko jezykowym, lecz
takze pozajezykowym (spolecznym, politycznym, psychologicznym, filozoficz-
nym itp.) i w tym kontek$cie rozpatrywana” (Brzozowska 2014: 11).

Patriotyzm — definicje stownikowe

Z badaniach CBOS (z pazdziernika 2016 roku) wynika, ze blisko 90% Po-
lakow uwaza si¢ za patriotdw, odmiennie jednak rozumieja oni to stowo. L.acza
z patriotyzmem rézne zachowania i postawy, chociazby takie jak poszanowanie
prawa, pielggnowanie tradycji, ale takze wspieranie sportowcow, gotowos¢ do
odbycia stuzby wojskowej czy ptacenie podatkéw i kupowanie polskich produk-
tow. W porownaniu do wynikéw badan z 2008 roku wyraznie zmalata liczba 0sob
postrzegajacych patriotyzm w kategoriach dbatosci o religijne wychowanie czy
gotowosci do narazania zycia lub zdrowia w obronie ojczyzny (por. Witkomirska,
Fijatkowski 2016: 93—101).

Warto przesledzi¢ wybrane stownikowe definicje, aby na tym tle scharaktery-
zowac najnowsze polskie konceptualizacje patriotyzmu.
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,Patriotyzm jak wiele poje¢ w kulturze europejskiej, siega starozytnosci
1 oznacza mito$¢ oraz przywigzanie do réznie okreslanej ojczyzny...” (Nikitoro-
wicz, red. 2013: 51). Polskie stowo patriotyzm jest derywatem od rzeczownika
patriota, ktory w jezyku greckim oznacza rodaka czy ziomka, obywatela. Jak po-
daje stownik facinsko-polski pod redakcjg Krzysztofa Kumanieckiego patriota jest
powiazany z ojczyzna, czyli patria, a pater oznaczato ojca (Kumaniecki, red. 1973).

W stownikach XIX-wiecznych patriotyzm wyraznie identyfikowano z oby-
watelstwem. Pojecie patriotyzm nie pojawia si¢ jako odrebne hasto w Stowni-
ku jezyka polskiego pod red. Jana Kartowicza, Adama Krynskiego i Wiadystawa
Niedzwiedzkiego.

W Stowniku jezyka polskiego pod redakcja Witolda Doroszewskiego leksem
patriotyzm zdefiniowano jako ,,mito$¢ do ojczyzny, przywigzanie do swojego na-
rodu (patriotyzm, ktory u ojca mego wyrazal si¢ w ofiarnym ukochaniu przeszto-
$ci historycznej i pamigtek narodowych’) (Doroszewski, red. 1969: 190). Doro-
szewski wspomina tez o patriotyzmie lokalnym, zaktadowym rozumianym jako
»przywiazanie do swojego miejsca zamieszkania, zaktadu pracy itd.” Patriota za$

to ten, kto kocha swojg ojczyzng i nardd, kto gotdw jest do pracy i poswigcen dla
ich dobra (byt, goragcym, szczerym patriotg, w swojej dziatalnosci publicystycz-
nej shuzyt wiernie idei niepodlegtosci, walczac z przejawami lojalizmu i serwili-
zmu wobec rzagdow zaborczych) (Doroszewski, red. 1969: 189).

W Stowniku wspotczesnego jezyka polskiego PWN pod redakcja Bogustawa
Dunaja z 1996 roku patriotyzm figuruje jako

postawa wobec ojczyzny, narodu, przejawiajaca si¢ rzetelng pracg, przedktada-
niem nadrze¢dnych wartosci (np. niepodlegtosci, suwerennosci) nad wlasne cele,
gotowoscig do ich obrony, nawet za ceng zycia. Patriotyzm gleboki, szczery,
prawdziwy, goracy, a patriota to cztowiek cechujacy si¢ patriotyzmem (Dunaj,
red. 1996: 728).

Podobng definicj¢ zawarto w Praktycznym stowniku wspotczesnej polszczyzny
pod redakcjg Haliny Zgotkowej. W dobitny sposob jednak moéwi si¢ tu o tym,
7e ,,nie nalezy myli¢ patriotyzmu z nacjonalizmem Iub kosmopolityzmem, bo-
wiem wyrazaé si¢ on powinien szacunkiem wobec innych narodéw oraz poszano-
waniem ich niezawistych praw” (Zgotkowa, red. 2000: 56). Stownik ten przywo-
huje takze najczestsze potaczenia wyrazowe z leksemem patriotyzm. Sa to:

patriotyzm prawdziwy, gleboki, autentyczny, goracy, falszywy, przesadny, po-
wierzchowny, przejaw patriotyzmu, duch patriotyzmu, postawa petna patrioty-
zmu; budzi¢, rozpalaé, krzewi¢ patriotyzm; wychowa¢ kogo$ w poczuciu patrio-
tyzmu, uczy¢ patriotyzmu (Zgétkowa, red. 2000: 56).
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Rzeczownik patriota zdefiniowano jako ,,0sobe, ktorg wyrdznia patriotyzm,;
[...] Czgsto mowi sie, ze patrioci nie czekajg na to, co ojczyzna moze im dac,
lecz daja wszystko swojej ojczyznie” (tamze: 55). Jako leksem bliskoznaczny do
rzeczownika patriota stownik wymienia narodowca, za$ antonimy to pseudopa-
triota, kosmopolita, internacjonalista.

W Uniwersalnym stowniku jezyka polskiego pod redakcja Stanistawa Dubi-
sza z 2003 roku przy leksemie patriotyzm wskazuje si¢ na francuskg etymologie
i stowo patriotisme. Tutaj, podobnie jak u Doroszewskiego, ,,patriotyzm to mito$¢
do ojczyzny, wlasnego narodu potaczona z gotowoscia ponoszenia dla nich ofiar”
(Dubisz, red. 2003: 390). Patriote za$ taczy si¢ z takimi okresleniami jak gorgcy,
oddany, szczery, wielki (tamze).

W Stowniku jezyka polskiego PWN pod red. Elzbiety Sobol z 2007 roku sa-
modzielnie leksem patriotyzm nie wystepuje. Jest za to ,,patriotyzm lokalny ro-
zumiany jako silne przywigzanie do wlasnej miejscowosci lub wlasnego regionu,
powodujace stawianie spraw lokalnych ponad sprawy ogolnokrajowe” (Sobol,
red. 2007: 18).

Przywotane stownikowe sposoby opisywania patriotyzmu maja pozytywny
wydzwigk i ujmuja patriotyzm jako warto$¢ ponadczasowa i autoteliczna, wigza-
cg si¢ z obywatelstwem, mito$cig do ojczyzny, mitoscig do regionu, z poczuciem
obowigzku obywatelskiego, przekonaniem, ze dobro kraju jest wazniejsze niz
wlasne cele, a nawet zdrowie. Stownikowy patriotyzm konotuje tez przywiazanie
do swojego miejsca, przesztosci, tradycji, gotowos¢ do poswigcen oraz, co wazne,
szacunek dla innych ludzi i narodéw. W stownikach wyrazne jest skontrastowanie
patriotyzmu z nacjonalizmem.

Patriotyzm w Narodowym Korpusie Jezyka Polskiego

Jadwiga Puzynina, zajmujaca si¢ szeroko rozumiang semantyka i pragmaty-
kg warto$ci, zwrdcita uwage na wszechobecnos¢ warto§ciowania i na wrodzong
dyspozycje cztowieka do oceny otaczajacego $wiata (Puzynina 1992: 5). Konty-
nuacja tych rozwazan sg koncepcje mowigce o tym, ze

czynnik aksjologiczny towarzyszy naszemu mowieniu w sposob konieczny, po-
niewaz postugiwanie si¢ jezykiem jest konsekwencja oceny rzeczywistosci. [...]
kazda decyzja wyodrgbnienia, nazwania, sama w sobie jest ustanawianiem czy
nadawaniem warto$ci” (Grzesiak 1991: 75).

Wielu informacji o tym, jak wspolczesni Polacy postrzegajg patriotyzm, do-
starczaja badania socjologiczne, ale takze analizy materiatu pochodzacego z naj-
nowszych zrédel. Korpus jezykowy to wiasnie zbior tekstow, w ktorym obecne
sa typowe uzycia stow i konstrukcji oraz inne dane o ich znaczeniu oraz funkcji.
NKIJP jest projektem badawczym Ministerstwa Nauki i Szkolnictwa Wyzszego,
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zrealizowanym przez Instytut Podstaw Informatyki PAN, Instytut Jezyka Polskie-
2o PAN, Wydawnictwo Naukowego PWN oraz Zaktad Jezykoznawstwa Kompu-
terowego i Korpusowego Uniwersytetu L.odzkiego. Korpus referencyjny polsz-
czyzny ma juz ponad 1,5 mld stow.

Lista zrodet korpusu zawiera nie tylko klasyke literatury polskiej, ale tez prase
codzienng i specjalistyczna, nagrania rozmow, teksty ulotne i internetowe. Zrdz-
nicowanie tematyczne i gatunkowe tekstow, dbato$¢ o reprezentacje¢ rozmowcow
obu plci, w roznym wieku i1 z réznych regionoéw, sa dla wiarygodnosci korpusu
rownie wazne jak jego wielko$¢ (NKIJP online).

W materialach zgromadzonych w NKJP mozna zauwazy¢ kilka wyraznych
odston patriotyzmu oraz konotacji zwigzanych z tym pojeciem.

Matgorzata Brzozowska w ksiazce z 2014 roku pt. Ktopotliwa mitos¢. Patrio-
tyzm w polskich dyskursach publicystycznych zawarla koncepcje wspotczesnych
profili patriotyzmu jako patriotyzmu czasu wojny i pokoju. Autorka dokonata
charakterystyki patriotyzmu w ujeciu umiarkowanego nurtu liberalno-demokra-
tycznego, dyskursu koscielno-katolickiego, narodowo-prawicowego, lewicowego
i feministycznego oraz radykalnie anarchistycznego.

Po 2014 roku w zwiagzku ze zmianami politycznymi mozna w Polsce zauwa-
zy¢ przesuniecie akcentow, zmiane i rozszerzenie zakresow kolokacji pojecia pa-
triotyzm. Biorac wiec pod uwage dokonania badawcze Brzozowskiej, odniose si¢
do nowszych i czesto kontrowersyjnych zjawisk jezykowych zwigzanych z kon-
ceptualizacjg patriotyzmu w ostatnich latach.

Patriotyzm nadety i naiwny, z tendencjami nacjonalistycznymi
i konsumpcyjny

Celem badan CBOS ,,Miegdzy patriotyzmem a nacjonalizmem” z 2016 roku
bylo zbadanie skali postaw nacjonalistycznych w Polsce. Ponad 40% ankieto-
wanych stwierdzito, ze Polacy majg wiecej cech pozytywnych niz inne narody,
ze w Polsce nie powinno si¢ w ogole zatrudnia¢ cudzoziemcow i nalezy popierac
polityke wtadz, nawet jesli si¢ z nig nie zgadzamy. Ponad 70% opowiadalo si¢ tez
za tzw. nacjonalizmem ekonomicznym (m.in. ziemia sprzedawana tylko Polakom,
koniecznos$¢ kupowania polskich produktow) (Witkomirska 2016: 110).

Przyktady zaczerpnigte z NKJP uzupehiajg jednak ten obraz. Nacjonalizm
jest tu okreslony negatywnie nacechowanymi przymiotnikami nadety, naiwny.
Mowi sie tez o skrajnych nacjonalistach ironicznie i z politowaniem: jestesmy po
prostu zabawni, nie nalezy nas traktowaé powaznie. Do zanegowania nacjonali-
stycznych tendencji uzywa si¢ tez rzeczownikow abstrakcyjnych: gfupota, impul-
Sywnos¢, niedoswiadczenie.



10 Elwira Olejniczak

W $wiecie rozwinigtej technologii trudno jest poja¢ motywy skrajnych nacjona-
listow. Ich nadgty patriotyzm nicjednemu wydaje si¢ zabawny. [...] jesteSmy po
prostu zabawni, a wigc naszych pytan i problemdw, naszych prob odnalezienia
pokawatkowanej tozsamosci nie nalezy traktowac powaznie.

Moze nawet nie przez wlasne czynniki ,,zblizone do kot rzadowych”, ale przez
te wlasnie, ktore pare miesi¢cy pozniej sfinansowaly demonstracje ,,Wodzu pro-
wadz” i ,,Na Kowno”, wykorzystujac impulsywnos¢, naiwny patriotyzm z ten-
dencjami nacjonalistycznymi i niedosSwiadczenie, szczerze mowigc ghupote czg-
sci mlodziezy.

W innych fragmentach $rodkami jezykowymi wyraznie przeciwstawia sie
patriotyzm nacjonalizmowi. Do deskrypcji patriotyzmu uzywa si¢ pozytywnie
warto$ciujacych zwrotow i sformutowan, np. poczucie wiezi spotecznej, wspolno-
ta kulturowa, postawa spoteczna oparta na mitosci i solidarnosci. Te patetyczne
okreslenia skontrastowane zostaja ze stowami: ideologia, nacjonalizm, zwrécony
przeciw innym, sycenie nienawiscig, ktore w jezyku polskim majg negatywne za-
barwienie i przywoluja bolesne, historyczne konotacje.

Nacjonalizm to juz nie patriotyzm, to nie tylko poczucie wi¢zi spotecznej i wspol-
noty kulturowej z innymi cztonkami narodu, to nie tylko postawa spoteczna oparta
na mito$ci ojczyzny i solidarno$ci z wlasnym narodem, nacjonalizm to ideologia,
ktdra interesy wlasnego narodu uwaza za najwyzsze i ostateczne kryterium.

Nie twierdze, ze nie mozna po chrzescijansku kocha¢ wlasnego narodu. Mozna,
tyle ze ten patriotyzm nie moze by¢ zwrdcony przeciw innym, nie moze by¢
sycony nienawiscig.

W kolejnym przyktadzie wida¢ nawigzanie do patriotyzmu rozumianego
w kategoriach ekonomicznych. Patriotyzm jako konsumpcjonizm zostaje tutaj
ukazany w odniesieniu do polityki USA i sprowadzony do postulatu wyrazonego
forma rozkazujaca: kupuj wiecej! Strategia wigzania patriotyzmu i poswigcenia
z ekonomig zostaje obudowana rzeczownikowymi formami jezykowymi pocho-
dzacymi ze $wiata gospodarki: spadek popytu, postep, produkcja, konsumpcja.

Watpliwosci sg niewskazane, bo oznaczajg spadek popytu. A dzi§ miarg po-
$wigcenia 1 patriotyzmu jest konsumpcja. Po 11 wrze$nia nawotywano w Sta-
nach Zjednoczonych: okaz swdj patriotyzm, kupuj wiecej! Aby jednak byto co
kupowagé, musi by¢ postep techniczny napedzajacy nieustanng produkcje. Zeby
byt postep, musi by¢ wen wiara. Z tego punktu widzenia aspoteczna wydaje si¢
watpliwos¢.

Material pochodzacy z NKJP pokazuje tez jeszcze inng definicje patriotyzmu,
rozumianego jako relacja ze zwierzchnikiem, relacja, z ktorej wynikaja rozne pro-
fity. Co interesujace, leksem patriotyzm zostaje tutaj najpierw powigzany z czyms
niezaleznym od dziatan ludzkich, czyli szczesciem i wylosowanym biletem, by za
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chwilg taczy¢ sie juz z rzeczownikami abstrakcyjnymi, takimi jak: internacjona-
lizm 1 odpowiedzialnosé.

Ni stad, ni zowad w dzien sobotni dopisalo mi szczescie, poniewaz otrzymatem
od zmianowego, ktory byt wysokim dziataczem zwigzkowym, wylosowany przez
niego dla mnie bilet do teatru w nagrod¢ za patriotyzm, internacjonalizm i ogél-
ng odpowiedzialnos¢.

Patriotyzm jako zbedna emfaza i patos, zaklamany patriotyzm na pokaz

Jak pokazuje przywotany ponizej przyktad, coraz czgsciej, szczegdlnie miod-
sze pokolenie Polakéw, unika tzw. wielkich stow, do ktorych zalicza patriotyzm,
ojczyzna i tradycja. Widzi w tym niepotrzebng i rozdmuchang forme. Przeciw-
stawia jg blisko$ci 1 warto$ciom rodzinnym, wyrazonym pozytywnie nacechowa-
nymi leksemami rzeczownikowymi zwigzanymi z polem semantycznym wyrazu
dom: mama, przyjaciele, krupnik.

To zwykle male rzeczy budza najwiecej tesknot. Ci, co méwia, ze chcag wracac,
nie uzywajg wielkich stow. Méwia ,,mama”, ale nie ,,0jczyzna”. Méwia ,,przyja-
ciele”, ale nie ,,patriotyzm”. Méwia ,,domowy krupnik™, ale nie ,,tradycja”. Tych
wielkich rzeczy, ktore sa suma matych, jako§ w nich nie widac.

W niektorych kontekstach przewija si¢ tez motyw patriotyzmu warto$ciowa-
nego bardzo pejoratywnie, taczonego z pusta fasadg. Dosadne formacje przymiot-
nikowe i imiestowowe poteguja efekt potepiajacy tego typu postawy: (patriotyzm)
Smierdzqcy, tchorzliwy, partyjny; stowka wytarte, zuzyte, sponiewierane, zaszar-
gane. Aksjologicznie jednoznaczne nacechowanie majg tez metafory i porowna-
nia odnoszace si¢ do dyskusji o patriotyzmie: zdania ziejgce banatem, ulubione
stowko — patriotyzm wyobracany przez wszystkie przypadki, umystowa akrobaty-
ka, mowienie stuzgce upiekszeniu zatgania. Zdemaskowane zostaja w ten sposob
naduzycia zwigzane z przejaskrawionymi i nieprawdziwymi deklaracjami patrio-
tycznymi. Zgromadzone materiaty pokazuja, ze stowa nie zawsze odnoszg si¢ do
rzeczywistosci, a patos i megalomania niejednokrotnie shuza po prostu autopre-
zentacji 1 praktykom manipulacyjnym: taki tani patriotyzm wyltqcznie dla popra-
wienia mojego samopoczucia.

Przeraza mnie partia, do ktorej nalezysz, wasze poglady rodem z czasow inkwi-
zycji, patriotyzm na pokaz, §mierdzacy z daleka nacjonalizmem.

Na lekcjach o konstytucji strasznym falszem zgrzytat jego tchoérzliwy, partyjny
patriotyzm i nie wiedzieliSmy, w ktora strong patrze¢, unikajac jego wzroku.
Stary jedzie zawsze na gornym c, jakie$ strzgpy prawdy tona w gadaninie; zda-
nia ziejace dzikim banatem, ulubione stowko — patriotyzm, wyobracane przez
wszystkie przypadki, umystowa akrobatyka, mowienie stuzace upigkszaniu za-
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gania, chtam, stéwka z usteczek dyra: wytarte, zuzyte, zaszargane, sponiewiera-
ne. Godzina bez jednej mysli. Gadanie bez ¢wierci sensu.

Patriotyzm jako narzedzie manipulacji thumem

W NKIJP znalez¢ mozna egzemplifikacje dla ironicznego i demaskatorskiego
stosunku do koncepcji patriotycznych. Wulgarne okreslenie patriotyzm gotodup-
cow w zestawieniu z jezykowymi wyktadnikami korzysci ptynagcych z wykreowa-
nych postaw oszukiwanego narodu (posiadanie licznego i patriotycznego narodu
stato si¢ optacalne), pokazuje, ze zdaniem niektorych pojecie patriotyzm moze
by¢ zrecznym narzedziem manipulacji.

Bez urazy, ale to ty chodzita$ do klasy humanistycznej. Mieliscie wigcej hi-
storii; powinna§ wiedzie¢, ze patriotyzm golodupcow to Swiezy wynalazek.
Na pewnym etapie rozwoju staty si¢ potrzebne masowe armie, wiec chamowi
wytlumaczono, ze juz nie jest chamem, tylko Polakiem. Posiadanie licznego
i patriotycznego narodu stato si¢ optacalne, ot i wszystko. Teraz znéw uktady
si¢ zmienily.

Mowiac o patriotyzmie, do jednego zbioru wrzuca si¢ rzeczowniki wlasne
i pospolite: wynalazek, armie, cham, Polak, narod, uktad, tworzac tym samym
wrazenie spisku, tajemnicy, gry interesow. Efekt poteguja bezosobowa forma
czasownika zakonczonego na -no (wyttumaczono) oraz niedopowiedzenia (teraz
uktady sie zmienily czy stato sie oplacalne). Nie dowiadujemy si¢ jednak z przy-
wotanego fragmentu, kto stoi za domniemanymi zmianami i kto czerpie z tego
korzysci. Calo$¢ oparta jest na presupozycji i zaliczaniu do negatywnej kategorii
poje¢ (gotudupcy).

Patriotyzm jako ideologia panstwowa oraz patriotyzm niewoli i chciwcow

W negatywnym $§wietle ujeto tez patriotyzm w kolejnym, zacytowanym ponizej
przyktadzie. Powiazano go zideologiq panstwowq, ostawiong panstwowq racjq sta-
nu, przy okazji wspominajac tez o etykieciereligijnej. Nagromadzenie takiej leksyki
i skontrastowanie jej z bardziej konsensualnymi okresleniami jak rozmowa i umo-
wa partnerow sita rzeczy ukierunkowuje rozumienie patriotyzmu jako czegos$ nie
do konca wtasciwego i dobrego. Jak si¢ okazuje, to wtasnie rozmowa, a nie ele-
menty wspottworzace ideologi¢ panstwowa, jest Zzrodtem dobra i moralnosci.

Nie czerpie ona swojego uzasadnienia ze zwigzkoéw z ideologia panstwowa, jak
patriotyzm czy ostawiona panstwowa ,,racja stanu”, ani z etyka religijng. Opiera
si¢ natomiast na dobrowolnej rozmowie i — jako jej rezultacie — umowie wszystkich
zainteresowanych partnerow... Rozmowa jako zrodto dobra, moralnosci...
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W kolejnej odstonie powtdrnie patriotyzm powigzany zostaje metaforycznie
zinnymi przywolujacyminegatywne skojarzeniarzeczownikami: niewola, chciwcy
i nacjonalizm. Niewola ewokuje ograniczenia i niemozno$¢ podejmowania nieza-
leznych dziatan, za$ chciwy to wedtug Stownika jezyka polskiego PWN ,,pozada-
jacy czegos, zwlaszcza pieniedzy” (SJP online).

[...] jest patriotyzm niewoli i patriotyzm chciwcow, ten drugi to wlasnie nacjo-
nalizm, o mitosci ojczyzny, wlasciwie nie powinno si¢ mowic, tak jak si¢ nie
powinno mowi¢ o mitosci, jesli naprawde kocha drugiego cztowieka...

Zwraca si¢ uwagg na to, ze ciagle moéwienie o patriotyzmie wyklucza uczci-
wos¢ 1 autentycznos¢ pobudek. Patriotyzm na pokaz, wcigz oglaszany $wiatu zo-
staje zestawiony z prawdziwg miloScig, o ktorej si¢ raczej nie mowi.

Patriotyzm pieniadza i patriotyzm ziemi

Wzglednos¢ i pomieszanie wartosci wspotczesnego $wiata pokazuje tez na-
stepny przyktad pochodzacy z NKJP. Paralelne wypowiedzenia, kazde sktada-
jace si¢ z trzech leksemow, réznig si¢ w tylko jednym, wymiennym elementem.
Jest patriotyzm wartosci. Jest patriotyzm pienigdza. Jest patriotyzm ziemi. War-
tos¢, pieniadz i ziemia metaforycznie polaczone z patriotyzmem budza jednak
zastrzezenia. O ile ze stownikowymi definicjami patriotyzmu wigze si¢ zarowno
umitowanie swojej ziemi, jak i r6zne poznawcze, moralne i obyczajowe wartosci
(Puzynina 1992: 42), to juz trudno o aprobate¢ dla okreslenia patriotyzm pienig-
dza. To proba wykorzystania efektu aureoli (pozytywnych skojarzen), by wsrod
spotecznie uznanych wartosci zakamuflowa¢ tez taka cechg, ktéra normalnie 13-
czylaby sie z negatywnymi skojarzeniami, wiec checia zysku, zadza pieniadza
1 konsumpcyjnym egoizmem.

Jest patriotyzm warto$ci. Jest patriotyzm pienigdza. Jest patriotyzm ziemi. Ce-
cha ludu: nabozny stosunek do stowa. Stowo jest Stowem Bozym. Stowo przyj-
muje si¢ dostownie. Z powaga, z namaszczeniem.

Zdemaskowana zostaje w ten sposob tatwosc, z jaka mozna manipulowac lu-
dem za pomoca stow, bo stowo przyjmuje si¢ dostownie. Z powagq, z namaszcze-
niem.

Patriotyczny belkot, patriotyzm a internacjonalizm i importowane obyczaje
W ironicznym, kpigcym konteks$cie mowi si¢ o patriotyzmie w kolejnym, przy-

wotanym materiale. W metaforyczny sposdéb wysmiane zostaje naduzywanie po-
jecia oraz coraz czgstsze rozszerzanie jego znaczenia na rzeczy i zjawiska w ogole
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z tym niezwigzane. Obrazujg to sformutowania, np. patriotyzm kregowcow, stru-
nowcow, materii.

Awracajac do patriotyzmu, jedynym (?) szlachetnym jest patriotyzm homo sapiens.
Kiedy juz wszyscy zostang takimi patriotami, przyda si¢ rozszerzy¢ pojgcie: patrio-
tyzm naczelnych, patriotyzm ssakéw tozyskowych, patriotyzm ssakow w ogole
(. z nietozyskowymi wiacznie), patriotyzm krggowcow, a potem — strunowcow,
komorkowcow, posiadaczy DNA czy ktéregos z RNA, a potem — materii ozywio-
nej, a potem — wszechrzeczy w naszym uktadzie planetarnym, galaktyce...

Patriotyzm i kultura narodowa przeciwstawione zostaja internacjonalistycz-
nym tendencjom. Troche z ironig i sarkazmem uzywa si¢ 1. osoby liczby mnogiej,
dla podkreslenia powszechnej radosci z otwartych granic i mozliwo$ci migra-
cji: my czujemy si¢ juz obywatelami Swiata — jestesmy dumni z tego, Ze mozemy
mieszka¢ wszedzie. Z krytycyzmem moOwi si¢ o0 wypieraniu dawnych obyczajow
przez zagraniczne wzorce. Sg one pejoratywnie warto§ciowane rzeczownikami
z przymiotnikowymi okresleniami, np. zalew importowanych tradycji, niezliczo-
ne, koszmarne kopie.

A u nas? Wydaje si¢, ze méwienie o dawnych obyczajach jest stratg czasu. Dzi§
»patriotyzm”, , kultura narodowa” to pojecia przestarzale. My czujemy si¢ juz
obywatelami §wiata — jesteSmy dumni z tego, ze mozemy mieszkaé wszedzie.
W zalewie importowanych tradycji, zwtaszcza niezliczonych, koszmarnych kopii
$w. Mikotaja przed kazdym hipermarketem, zapominamy powoli...

Krytyczne opinie dotycza tez niestatosci uczuc i braku przywigzania do miej-
sca zamieszkania. Patriotyzm lokalny przestaje mie¢ znaczenie, a chwilowe fa-
scynacje nowymi miejscami wypierajg prawdziwa tesknote za tym jednym, jedy-
nym miejscem, ,,matg ojczyzna”.

Zagmatwany ten jej patriotyzm lokalny: nie znosi, gdy przyjezdni zle mowia
o Warszawie, broni jej, a potem wyjezdza i o niej nie mysli, zakochana po uszy
w Brukseli. Ale teraz ma wrazenie, jakby jej drugie miasto ja zdradzalo.

Zakonczenie

Réznie pojmowany i definiowany patriotyzm zawsze taczyt si¢ z rozwojem
$wiadomosci narodowej oraz jej zmianami. Pojgcia sg przeciez czyms$ wtornym
wobec uczué, postaw i przekonan z nimi powigzanych. Ponad 100 lat temu Bole-
staw Prus tak napisal o patriotyzmie:

Prawdziwy patriotyzm nie tylko polega na tym, azeby kochaé jaka$ idealng oj-
czyzng, ale azeby kochaé, badac i pracowac dla realnych sktadnikdw tej ojczyzny,
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ktoérymi sg ziemia, spoleczenstwo, ludzie 1 wszelkie ich bogactwa. Prawdziwy
patriota ojczyznie swojej powinien zyczy¢ nie tylko tego, azeby byta szczesliwa,
lecz i tego, azeby byta uzyteczna dla cywilizacji i azeby — ciagle, we wszystkich
kierunkach zycia i pracy, posuwata si¢ naprzod. Nareszcie — prawdziwy patrio-
ta winien dla ojczyzny swej stawia¢ jak najwznioSlejsze, jak najszlachetniejsze
idealy, nie tylko dlatego, azeby ona za ich pomocg zdobyta cze$¢ u obcych, lecz
i dlatego, ze pracujac dla wielkich ideatdw, cztowiek sam staje si¢ lepszym i szla-
chetniejszym (cyt. za: Kulikowska, Obracht-Prondzynski, red. 2016: 17-18).

Wspotczesne konceptualizacje pojecia patriotyzm odbiegaja od tych ideali-
stycznych wizji sprzed wiekéw, odbiegajg tez od tych sprzed kilkudziesigciu i kil-
kunastu lat. Nowe pokolenie Polakéw wychowato si¢ w czasach zmian zwigza-
nych z procesami globalizacji i transformacji. ,,Ulegt i nadal ulega zachwianiu
tradycyjny porzadek wartosci — bardziej akceptowane zaczynajg by¢ te sposrod
nich, ktore odnosza si¢ do konkretnych sytuacji ludzkich, spotecznych i ekono-
micznych” (Nikitorowicz, red. 2013: 107).

Przyktady zaczerpnigte z NKJP ukazujg rézne kontrowersyjne sposoby ro-
zumienia wspolczesnego patriotyzmu. Bywa to niejednokrotnie patriotyzm na-
dety i naiwny, konsumpcyjny i z tendencjami nacjonalistycznymi. Ten patriotyzm
postrzegany jest jako zbedna, nikomu niepotrzebna emfaza, natretny patos czy
nieprawdziwe deklaracje, wyglaszane tylko na pokaz 1 w celach manipulacyyj-
nych. W przywotanych egzemplifikacjach patriotyzm taczony bywa z ideologia
panstwowa, jest patriotyzmem zniewalajgcym, patriotyzmem chciwcow, patrio-
tyzmem pienigdza 1 patriotyzmem ziemi. Obraz ten dopelia patriotyczny betkot
i importowane tradycje.

Niepokoi¢ mogg liczne negatywne konceptualizacje patriotyzmu obecne
w tekstach zgromadzonych w NKJP. Wynika to zapewne ze wspotczesnych pro-
cesOW transformacji wartosci, ktore Matusewicz definiuje jako ,kryterium wy-
boru celu dazen jednostki lub grupy spotecznej”, zas Schwartz nazywa ,,transsy-
tuacyjnymi celami, ktore r6znig si¢ waznoscia i spetniaja role wiodacych zasad
w zyciu” (Sutek 2012: 74). Jak wskazuja badacze, wciaz nasila si¢ tendencja do
koncentrowania uwagi ,,na zyciu dla siebie”, wzrasta tez znaczenie wartosci indy-
widualno-prywatnych (Nikitorowicz, red. 2013: 111), przeciwstawianych warto-
$ciom o charakterze ogdlnym i spotecznym.
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Summary

In 2018 we celebrated the hundredth anniversary of Poland regaining independence, which is why
it seems important to consider the most recent meanings of the notion of patriotism. This paper is
an attempt to confront dictionary definitions of “patriotism” lexeme with the resources of the Na-
tional Corpus of the Polish Language PWN, examples of modern literary texts, press and Internet
discourse, as well as recorded conversations and ephemeral prints included therein. The notions
of patriotism and patriots are currently used not only for political, religious and cultural as well as
nationalistic purposes, but also for those humorous and hard-hitting ones. The theoretical framework
of this article is determined by selected aspects of the linguistic tradition of valuation, based on the
points where linguistics and axiology intersect. The linguistic analysis allows the observation of the
most recent contexts of patriotism and the changes taking place in discourse.
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The categories mentioned in the title of this paper are to indicate a certain
interpretative lead which may become useful in the description of changes oc-
curring in our domestic Christianity, appropriating not only journalism, but also
the dimension of intermedia activities carried out by representatives of Catholic
groups and associations, referring to masculinity as the basic category of defining
and self-understanding. In order to illustrate the issue to be addressed here, I will
refer to the example revealing and an interesting intertwining of meanings. One of
web portals presents the following text:

Jeszcze 100 lat temu utanska fantazja, szarmanckos¢ i rycerski etos polskich ka-
walerzystow sprawialy, ze panny na ulicy mdlaty na widok jezdzcow w stuzbie
Rzeczypospolitej. To byto niecaly wiek temu! Céz sig stato, ze dzis, przechadza-
jac sie¢ ulica, czasami nie sposob rozpoznacé kto przed nami stoi — dama, czy dzen-
telmen? Mamy doktadnie to, na co$my zastuzyli — odrzuciliSmy i zapomnieli$my,
czym jest prawdziwe mestwo. Natura nie znosi prozni, a pustg przestrzen naszych
serc i umystéw zajeta intelektualna papka genderyzmu. Kluczowym zdaje si¢
wiec przywrdcic to, co zostato utracone — meskosé.

[Still 100 years ago, the bravado, gallantry and knightly ethos of Polish caval-
rymen made the girls on the street faint seeing the riders in the service of the
Republic of Poland. That was less than a century ago! What happened that today,
walking down the street, it is sometimes impossible to recognize who is standing
in front of us — a lady or a gentleman? We have exactly what we deserve — we
rejected and forgot what true bravery is. Nature hates a vacuum, and the empty
space of our hearts and minds has been taken up by the intellectual pulp of gen-
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derism. Therefore, it seems crucial to restore what has been lost — masculinity.]
(http://www.trojcadopary.pl/on-meskosc/ [accessed: 14.11.2018])!

The basic images (phantasms) included in the quoted statement, which have
permanently set a specific cultural pattern, or following Charles Taylor (2010),
social imaginary,”> were founded bringing together, mutually conditioned, notions
of chivalry, service for the home country and manliness. Finally, the call for res-
titution of masculinity, its renewal under traditional division of roles, is accompa-
nied by criticism, as a right-wing journalist would say, of the gender “ideology”,
undermining and deconstructing commonly accepted norms and behaviours. The
emerging phrase “genderism pulp” should be therefore understood as an echo of
Polish disputes concerning genders, so deeply rooted in Catholic journalism?.

bR 1Y

“The knightly ethos of Polish cavalrymen”, “bravado”, “service to the Re-
public of Poland” are the descriptions linked to the image of military masculinity
(Szczepanik 2012: 473-495; 2017), which might have been lost, but which should
be restored as fast as possible, to not only defend constantly endangered Polish-
ness, but also to rebuild the world order. The call to defend both the homeland and
Catholicism against constantly emerging enemies (in particular the symbolic other
identified with Muslims) is linked to the promotion of the ideal of male Christian-
ity during the crusades (as Tomasz Terlikowski claimed)*. This ideal is manifested

! Texts derived from Internet sources are quoted with original spelling and punctuation.

2 The Canadian philosopher writes: “I speak of imaginary because [...] I'm talking about the
way ordinary people ‘imagine’ their social surroundings, and this is often not expressed in theoreti-
cal terms; it is carried in images, stories, and legends. But [...] theory is usually the possession of
a small minority, whereas what is interesting is the social imaginary that it is shared by large groups
of people [...], the social imaginary is that common understanding that makes possible common
practices and a widely shared sense of legitimacy” (Taylor 2010: 37). Such a concept of imaginary
as “largely unstructured” ideas (ibid: 39), which cannot be expressed in an academic narration,
seems to be a convenient method to describe masculine Christianity and its links with promotion of
patriotic attitudes.

3T am not going to elaborate on this topic, since it goes beyond the much more modest range of
analysis presented in this sketch. Nevertheless, it should be observed that this thread would require
a reflection on the levels of conceptualisation at which the gender discussion is taking place. I want
to add that the opinions on the Catholic side are expressed not only by church hierarchs, professional
theologians, but also armies and hosts of all kinds of publicists or representatives of the political
right-wing. What should be emphasized, it is often difficult to find honesty and intellectual reliability
in the texts, lectures and statements produced.

4 See an example of a political commentary text, with typical features of right-wing rhetoric:
“It is not possible, as recent decades have showed, to introduce liberal democracy, rejection of rules,
deprivation of morality and religiousness accepting at the same time foreign culture. As Koneczny
wrote, civilisations must fight each other. If the West rejects God and solidarity, replacing it with
disorder, aggressive secularisation, egoism and anarchy, then this place must be taken by something
else. Islam has noticed this gap and is effectively attacking it. Fortunately, it can be replaced very
fast. Something that used to be strong and highly effective in Europe: Christianity. The above men-
tioned [...] Terlikowski is right: Europe can be saved only by returning to definite and masculine
Christianity. Without letting the false prophets deceive us [...]. The crusades were good, as their aim
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not only at the level of discourse, but also in specific religious practices, aimed
at opposing smooth modernity, softened ethical principles or Christian doctrine
(which is the responsibility of an internal enemy, usually in the form of western
academic theology, accused of challenging catechism’s truths). Masculine Chris-
tianity in the Polish version would therefore be an attempt to reconstruct a specific
notional community, based on clear axiology and identity formula, which would
fit into a broader social context related to “retrotopic” look towards the past as
the safety principle and domestication of unknown future (Bauman 2018: 7-25).

This look into the past would first of all, be a return to traditional patriotism,
known from all possible narratives, most broadly speaking, the Polish “theology
of history”. Secondly, it would be a response to the deconstruction of the man’s
dominant position by feminism, revealing ideological entanglements of what was
treated as universal, natural (Bourdieu 2004: 16—19), and thirdly, a kind of with-
drawal towards simple solutions to be found in well-known models of life and
behaviour, patterns of thought, which based on common-sense cognitive sche-
mas, would not be involved in wider academic discussions. The call for masculine
Christianity should be also understood as a form of opposition to the feminist
discourse, which has also become established in the Polish Catholic theology (see
Adamiak 1997; 1999; Radzik 2015). And here is a fragment from the statement
by Kajetan Rajski — the author of the book Prawdziwy mezczyzna.... czyli kto?
[4 True Man... That Is Who?]:

Mam wrazenie [...], iz kobiety nadaly ton meskiemu przezywaniu wiary. Doszto
wrecz do pewnego zniewiesScienia me¢zczyzn w sprawach duchowych. Nietatwo
dzisiaj o sympati¢ dla krucjat, powstan antyrewolucyjnych (Wandea, Cristiada),
czy tez walki z bronig w reku za Boga, ojczyzne i rodzing. Prace zniewiescienia
religijnego mezczyzn dokonaty roéwniez srodki masowego przekazu, wttaczajace
katolikom do glowy, ze skoro chrze$cijanstwo jest religia pokoju, to nigdy nie
nalezy chwyta¢ za miecz w obronie wartosci, ktore sg podstawa europejskiej
Christianitas. Wszystko to w imi¢ ,,mitosci, pokoju i tolerancji”. Zauwazany jest
kryzys tozsamosci mezczyzny [...]. W §rodowiskach chrzescijanskich pokutuje
réwniez niepelny obraz Chrystusa. Przedstawia si¢ Go jako czutego przyjaciela
wybaczajacego grzechy, uzdrawiajacego chorych, nawotujacego do opieki nad
bliznimi. Zapominamy jednak o Panu Jezusie, ktory wywracat stoty w $wiatyni
jerozolimskiej, gdy oburzony byl targowiskiem, ktore uczyniono w domu Jego
Ojca i ktéry mowil, ze przyszedt przynie$¢ na ziemi¢ miecz, a nie pokoj.

was to defend our civilisation. We know that we can win in the long term. However, we must reject
this entire moral decay created in the West and restore Latin civilisation” (Cwik}a online). The frag-
ments from this text trigger images of the Catholic Church known from the history, on one hand as
a besieged fortress, and on the other, as a society able to introduce law and order in Europe, based
on the medieval idea of christianitas. The reference to Felix Koneczny, whose texts are often men-
tioned by Polish conservatives, is not a coincidence here.
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[1 have an impression that [...] women have set the tone for the male experience
of faith. We can observe even a certain effeminacy of men in spiritual matters. It
is not easy today to find sympathy for the crusades, anti-revolutionary uprisings
(Wandea, Cristiada), or armed struggle for God, homeland and family. Religious
effeminacy of men is also the effect of mass media, cramming Catholics’ heads
with the message that since Christianity is a religion of peace, you should never
hold a sword in defence of values underlying European Christianitas. And all of
this in the name of “love, peace and tolerance”. A crisis of male identity has been
observed [...]. Additionally, an incomplete image of Christ is persisting among
Christian communities. He is presented as a kind friend forgiving sins, healing
the sick, calling for the care of our neighbours. However, we forget about Jesus
who turned over tables in the Jerusalem temple, outraged by the marketplace or-
ganised in the house of His Father, and who used to say that he came not to send
peace on earth but a sword.] (http://lubimyczytac.pl/ksiazka/193144/prawdziwy-
mezczyzna-czyli-kto [access: 14.11.2018])

It seems indispensable to quote a longer passage to illustrate perseverance of
motifs constantly appearing in the project of masculine Christianity, based on the
antithesis of the idea of fight and peaceful co-existence of various attitudes of lan-
guages describing the reality which, in Rajski’s opinion, pose a threat to the sover-
eignty of Catholicism, thus destroying and weakening the national and European
community.® The author raises one more issue related to the crisis of masculinity
and the image of Christ to guide the behaviour. This thread should be understood
in a far broader ideological context, which is not only a matter of public discourse,
but also a kind of particular orthopraxy®.

The project of masculine Christianity linked with the traditional model of pat-
riotism is therefore based on forming Catholic communities. “St. Joseph’s Men”,
“Hermit Men”, “God’s Men”, “St. Paul’s Brotherhood”, “Knights of John Paul 11”7,
“Male Rosary Platoons”, “Mary’s Fighters, Only4men” community, and an asso-
ciation active in Poland since 2006 “The Knights of the Columbus” (established in
1881) — are only some examples of active Catholic associations. The reader who
is (un)familiar with the Christian world of imaginaries and phantasms can be sur-
prised by the very sound of the above mentioned names, perhaps not only because
of their inventiveness (names of brotherhoods established in Baroque were much

5 In the interview given for the Fronda portal, Rajski says “This crisis (of masculinity — 1. Sz.)
is inherently linked with the attacks of the enemies of the Church on the institution of marriage and
family. After the protestant, democratic and communist revolutions, time has come for the moral
revolution. People who are interested in breakdowns of families, want to attack first of all their
heads, i.e. men. Promoting the immoral lifestyle, introducing disastrous gender ideology, finally,
encouragement of irresponsibility — are all elements of the fight with traditional values” (W Kosciele
panuje niemeski duch online).

¢ Deconstructing of a religious symbolic order, having its source in entangling the language of
the Bible into androcentric way of speaking and imagining, make a constant topic in feminist theol-
ogy or even Christology (Sktadanowski 2013: 65-80).
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more surprising), but because of their meaning, referring to the issues discussed in
this paper, associated both with promoting a traditional religious or patriotic pat-
tern and with the masculinity crisis, described or diagnosed in various ways by an
army of sociologists, pedagogues and popular culture researchers (Melosik 2002;
Skoczylas 2014: 200-219).

The idea of resurrecting masculinity and giving it a decisive status in terms
of patriotic attitude can be understood as a response to liberal political and moral
strategies or all kinds of gender studies research. In this context, it is worth re-
calling examples of books popular in male Catholic communities: Wild at Heart.
Discovering the Secret of a Man's Soul by John Eldredge (2003), Why Men Hate
Going to Church by David Murrow (2007) and Tender Warrior by Stu Weber
(2007)7. Generally speaking, the threads contained in these books are sympto-
matic of pre-critical approaches to masculinity focusing on military rhetoric. For
example, Wild at Heart reads: “A man must have a battle to fight, a great mission
to his life that involves and yet transcends even home and family. He must have
a cause to which he is devoted even unto death, for this is written into the fabric
of his being” (Eldredge 2003: 114). This thread, modified in many ways, returns
in the statements (relations, reports, short interviews) of the male community rep-
resentatives. Seeing masculinity in the categories of fight becomes a remedy for
the crisis of religion and patriotic attitudes in the postmodern world. Here are two
symptomatic claims expressed by the member of the “God’s Men” group: “They
are trying to hide the truth about the man [...]. Today, we are being told that the
man should be gentle, even effeminate. The media give us an image of the man
— a pretty-boy with make-up, whose only desire is to shine in the flashlight”. The
second one is this: “We are living in times when a bearded woman wins a popular
music festival, and our country is represented by a man who looks and behaves as
a woman [...]. And this is the image of the man provided to our children. There-
fore, without the movement showing that the man should be the man, what is the
future for us?” (https://elblag.gosc.pl [access: 14.11.2018]). Obviously, we deal
here with emotional judgements, which are not subtle diagnoses of the present
time. However, they postulate a return to clear understanding and defining rules,
failing to recognize the multidimensionality and complexity of social practices.
In fact, the second opinion shows a desire to reconstruct a definitely heterosexual
masculinity as opposed to homosexuality. What is also characteristic is the ex-
pression of anxiety concerning the future. The unknown needs to be contrasted
with the past — based on traditional forms of understanding what is masculine and
feminine.

Masculine Christianity seems to be a recurrence of the cult of military mascu-
linity or the fighter-patriot, known from the history of Poland (see more in Tomasik
2013). The adaptation of the New Testament image of miles Christi (see Ephesians

7 See also the previous work: Bly (1993).
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6:10-20), which was primarily developed in Spiritual Exercises of Ignatius of
Loyola and his disciples (Piotr Skarga to be absolutely mentioned here®), became
its ideological foundation. The idea of spiritual war (pugna spiritualis) emerging
in Jesuit texts in the post-Tridentine period, in Counter-Reformation times, was
used to both reorient an individual and to consolidate the Catholic community in
the fight with internal and external enemies (see more in Lenart 2009). The Christian
soldier idea was perfectly in line with the old Polish narration presenting Poland as
the “antemurale”. As Tomasz Tomasik observes, “A prevailing manifestation of old
Polish masculinity is the cult of manliness [...]. Ideal [...] old Polish man is a knight,
a hero and a defender of Catholic faith, a participant in the ‘pious’ war” (Tomasik
2013: 85). This model therefore returns with Counter-Reformation religiousness
(see Obirek 2015: 118-138) in the activity of Catholic communities describing
their members as soldiers who constitute a well-organised and hierarchical army,
divided into, e.g. platoons, companies, knightly ranks, squadrons, commanderies,
in which they can held the function of a delegate, treasurer, custodian, chancellor,
etc.” The social group structured in this way accepts the principle of faithfulness
and obedience not only to one’s superiors, but also, as it is constantly repeated in
the statutes of the associations, to the Catholic Church.

One of the elements of the Counter-Reformation attitude is the cult of Mary,
highly popular in male associations, the indispensable element of which is to per-
ceive Jasna Gora as the centre of Polishness, a symbolic mainstay of patriotism.
This attitude is manifested, first of all, in worshiping the Blessed Virgin Mary as
her servant, slave or knight. Therefore, today we deal with a continuation of the
religious model, so strongly developing in particular in the 17" century. Accord-
ingly, Mary’s Fighters (it is also the name of one Catholic group) participate in the
eternal struggle between good and evil, understood in various ways, according to
the projection of the threat as the other who can break social, ecclesiastical and
national bonds. This motif, which actually does not need any excessive interpre-

8 Here it is worth mentioning The Rev. Piotr Skarga Association of Christian Culture operating
in Poland. Choosing this most famous Polish Jesuit as the saint patron was a deliberate decision,
related to the established image of the author of Lives of the Saints as a zealous patriot, fighting the
Reformation and opponents of his homeland. The aim of the Association is therefore “to cultivate
Christian values and traditions of the Polish nation, promote and protect cultural heritage of Chris-
tian civilisation, as well as to defend Christian values and moral principles in social and cultural
life. Consequently, in addition to promoting the fundamental values for our civilisation, related to
tradition, family and ownership, we often defend them in our work. We try to achieve it through
social, educational, cultural, charity and educational activities. As Catholic laypersons, we carry out
our activity based on the doctrine of the Holy Catholic Church and have no relationship with other
religions” (https://www.piotrskarga.pl/nasz-patron,10142,1 . html [access: 14.11.2018]). The issue of
Piotra Skarga and his image in religious memory has been examined, among others, by Krzysztof
Obremski (2015: 72-87).

° See e.g. http://lewjudy.info/meskieplutonyrozanca/; http://rycerzejp2.com.pl/dokumenty/
regula; http://www.rycerzekolumba.com/ftp/materialy/przewodnik-wielkiego-rycerza.pdf [access:
14.11.2018].
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tation strategies, is characteristic not only for journalistic texts, but also for the
intermedia activity of religious associations'®.

On the websites of Catholic communities, it is easy to find the call to pat-
riotism as an important aspect of the man’s behaviour and action. Apart from
the stereotypical message about loving the homeland'!, the reader can find more
elaborate statements, particularly visible in statutory documents of “the Knights
of John Paul II” and “the Knights of Columbus”. The former group lists, among
others, taking care of the development of patriotism and promotion of the spir-
ituality of men as the objectives of its existence and activity'?. Christian values,
manliness and homeland make an inseparable interweaving of meanings, which
is also expressed in insignia and symbols used by the members of the “Knights of
John Paul II” community:

Zakon Rycerzy Jana Pawta II przyjmuje jako swoj znak — stylizowany herb
papieza Jana Pawta I — czarna tarcza herbowa z godlem w postaci ztotego krzyza
facinskiego przesunigtego w lewo z wpisang w prawym dolnym rogu zlota litera
,»M” oznaczajaca Maryje, Matke Boza [...]. Rézaniec jest swoistym mieczem
Rycerza Jana Pawta II, ktory otrzymat przy powotaniu do Zakonu, i ktory win-
ien mie¢ zawsze przy sobie. [...] Kazdy z Braci, uczestniczac w uroczystos$ciach
kos$cielnych lub patriotycznych, powinien z dumg nosi¢ swoj rycerski strdj i in-
sygnia pamigtajac, ze reprezentuje innych Rycerzy zgromadzonych pod zaszczyt-
nym znakiem Papieza Jana Pawla I1.

[The Order of the Knights of John Paul II accepts as its sign — a stylized coat of
arms of the Pope John Paul II — a black crest with an emblem in the form of a gold
Latin cross shifted to the left, with a gold letter “M” inscribed in the right bottom
corner, standing for Mary, Mother of God [...]. The rosary is a specific sword of
every Knight of John Paul II, received by him during his appointment to the Or-
der, and which he should always have with him. [...] Each of the Brothers, partici-
pating in church or patriotic celebrations, should always proudly wear his knight
outfit and insignia, having in mind that he is representing other Knights gathered
under the honourable symbol of the Pole John Paul I1.] (http://rycerzejp2.com.pl/
dokumenty/regula [access: 14.11.2018])

The behaviour of confreres, as it can be easily observed, is accompanied by an
expanded visual or gesture sphere, referring to the ceremony of accolade or rituals
related to participation in religious services:

Przyjecie nowego cztonka Zakonu odbywa si¢ podczas Mszy Swietej odprawianej
za zgoda proboszcza miejsca (danej choragwi), kiedy to kandydat przystepuje do
prezbiterium i kleczac sktada slubowanie (majac otwarte trzy palce wyciagnigtej

10 See e.g. Szczuka (online), Czerniecki (online).
11 See e.g. http://lewjudy.info/modlitwa-w-intencji-ojczyzny/#more-6582 [access: 14.11.2018].
12 See http://rycerzejp2.com.pl/dokumenty/regula [access: 14.11.2018].
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prawej reki) na wierno$é Bogu, Papiezowi i Ojczyznie [...]. Bracia Rycerze winni
siedzie¢ skupieni wokot Krucyfiksu i flagi panstwowe;j.

[A new member of the Order is admitted during the Holy Mass celebrated with
the consent of the local parish priest (of the place corresponding to a specific
squadron), when the candidate joins the presbytery, and takes the oath kneeling
down (with outstretched three fingers of the raised right hand) of allegiance to
God, Pope and Homeland [...]. The Knight Brothers should be sitting around the
Crucifix and the national flag.] (http://rycerzejp2.com.pl/dokumenty/regula [ac-
cess: 14.11.2018])

It should be noted that the reference to the knightly ethos inherently underlies
identification of the religious sphere with the secular one, symbolises the return to
the eternal ordo, which is also reflected in the vision of the homeland history from
the sacred perspective.

The diverse activities of Catholic communities are also manifested in the pub-
lication of short guides — “The Knights of Columbus” publish a newsletter under
a telling title “Zbroja” [“Armour”].!* The symbolism explored by the brotherhood
members can be easily interpreted. From the perspective of an individual, it is
strongly linked to masculinity, consisting in self-control, separation from what
could break the external armour, stability of the subject, while from the commu-
nity perspective it concerns defence of the homeland against threats. One of the
newsletters says:

Dlaczego cenig sobie to, ze jestem Rycerzem? Po pierwsze, Zakon Rycerzy Kolum-
ba to $wiat wartosci mi bliskich. Wierno$¢ Kosciolowi; twarde opowiadanie si¢
za autorytetem papieza, [...] patriotyzm; pomoc drugiemu czlowiekowi, [...]. Dla
Rycerzy sg one programem — zadaniem do wykonania. [...] Pielggnowanie patrio-
tyzmu, troska o wolny byt Ojczyzny — na taka miarg, na jaka jest nam dane — to
réwniez wazne zadanie Rycerzy. Zwlaszcza dzis$, kiedy — moze po raz pierwszy
od 25 lat — pojawity si¢ tak duze zagrozenia z zewnatrz.

[Why do I appreciate being a Knight? First of all, the Order of the Knights of Co-
lumbus is the world of the values that are close to me. The fidelity to the Church,
strong commitment to the Pope’s authority, [...] patriotism, helping other people,
[...]. For the Knights, these are the programme — task to be accomplished. [...]
Fostering patriotism, taking care for the free Homeland — to the extent available
to us — is also an important task of the Knights. Particularly today, when — per-
haps for the first time in 25 years — such serious external threats have emerged.]
(http://www.rycerzekolumba.com/polska/ftp/zbroja/Zbroja-nr _018.pdf [access:
14.11.2018])

13 The newsletters are available at: http://www.rycerzekolumba.com/polska/index.php/inne/
zbroja-biuletyn-rady-stanowej.html [access: 14.11.2018].



Masculinity — Christianity — Patriotism 25

The motif of danger, mentioned at the beginning of this sketch, can be ob-
served once again. This motif will also appear in another issue of “Zbroja” and
will be combined with an idea of a battle for the Latin civilisation (perceived as
christianitas), and the battlefield for its preservation will be obviously in Poland'*.

Recapitulation

This sketch is only an attempt to examine the project of masculine Christianity
emerging in Poland, which seems to be coming increasingly often to the fore in the
media space. [ tried to capture in the text some important aspects of this form of re-
ligiousness, referring, obviously, only to some examples of journalistic statements,
newsletters, books or founding rules of the above discussed Catholic associations.

The Internet sources used in the paper would certainly require much more de-
tailed examination, but in view of the repetitiveness of the motifs, I tried to demo-
nstrate characteristic and at the same time common features, shared by specific
forms of journalism, which in the Internet space is often based on the power of
persuasion and does not include the dimension of in-depth analyses. It should also
be added that the authorship status of the journalism statements seems unclear, as
they undergo numerous appropriations and modifications. Finally, they constitute
a text material used for promoting traditional patriotism and Christianity, which
in the right-wing discourse is understood as a remedy for a (post)modern, let us
add — pluralistic and multicultural — society!®.

Masculine Christianity combined with patriotism in the Polish version seems
to be an interesting proof of changes occurring at the point of contact of culture
and religion, discourse and social practices. The disturbed liberal order is linked to
nostalgia for the world put in the right order and for taking social roles tradition-
ally identified as male or female. Postulated patriotism, founded on sustaining,
imitating, almost copying the cultural pattern from the Counter-Reformation pe-
riod, is based on the notional unity of the nation, bound together with Catholicism.
On the other hand, in the discursive dimension it seems to be a retreat or even
a flight from the complicated world of ideas towards clear senses, usually set up by
journalistic texts, excluding a sound reflection on the emerging cultural changes.
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Summary

This article examines the project of male Christianity, which seems to be of increasing impor-
tance. The text aims to show some important aspects of this form of religiosity, referring to the ex-
ample of journalistic statements, bulletins, books and rules that provide the basis of the functioning
of Catholic associations.

Male Christianity combined with patriotism seems to be an interesting testimony of the changes
taking place at the meeting point of culture and religion. It primarily consists in reproducing the
pattern of cultural counter-reformation days, based on the imaginary unity of the nation, which is
cemented by Catholicism.
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Krotki, szesnastominutowy dokument w rezyserii Agnieszki Elbanowskiej
pt. Polonez z 2016 roku opowiada o zorganizowanym w Domu Kultury w Alek-
sandrowie Kujawskim konkursie na tworczg prezentacj¢ postawy patriotyczne;.
Uczestnicy calego przedsigwzigcia mieli wykazacé sie, tak modng w naszych cza-
sach, kreatywno$cig. Film ma wymowe satyryczna, gdyz caly przebieg konkursu,
to, co prezentuja uczestnicy, oraz postawa jurorow zmuszaja do refleksji na temat
koniecznosci weryfikacji chetnie przyswajanych przez szkote stereotypow mo-
wienia o patriotyzmie. Film zostal wyemitowany podczas lekcji jezyka polskiego
z klasa maturalng, prowadzonej przez autorke tego artykutu. Po projekcji zaczeta
sie ciekawa dyskusja, z ktorej wynikato, ze licealiSci uwazali, iz dokument poru-
sza wazny, takze z ich perspektywy, temat, cho¢ jednocze$nie bardzo krytycznie
odniesli si¢ do sposobow wyrazania postawy patriotycznej poprzez wyuczone
w szkole formuty. Zastanawiali sig, czy postawa patriotyczna moze by¢ mierzona
kryteriami konkursowymi. Kazdy z bohaterow prezentowanego filmu swdj spo-
sob wyrazania patriotyzmu uksztalttowal w duzej mierze na podstawie szkolnej
edukacji. Mozna bylo tam zauwazy¢ relikty wzorca romantycznego, opartego na
tyrtejsko-martyrologicznej narracji o naszej historii, znieksztatcone frazy z lek-
tury utworow Wyspianskiego, a takze pelne zarliwych, lecz mato przekonuja-
cych uczu¢ teksty dobrane wedtug intuicyjnego przekonania, ze takim wlasnie
jezykiem wypada moéwi¢ o patriotycznych uczuciach. Trudno tez nie zauwazy¢
powierzchownosci i dyletanctwa bohaterow w zakresie wiedzy, ktora ograniczata
si¢ do wyuczonych formutek. Bohaterowie filmu byli w r6znym wieku, co z kolei
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takze wplyneto na ich wyobrazenie, czym jest patriotyzm. Nie mozna ich po-
stawy oceni¢ jednoznacznie, gdyz wyrazane przez nich uczucia wydawaty sie¢
autentyczne. Motywacja do wziecia udzialu w konkursie mogty by¢ réwniez
wzgledy materialne, poniewaz gtowna nagroda w konkursie stat si¢ nowocze-
sny telewizor.

Sytuacja prezentowana w filmie uzmystawia, ze kazdy z bohateréw filmu
na jakim$ etapie edukacji zetknat si¢ z pojeciem patriotyzmu na lekcjach jezy-
ka polskiego. To, czego dowiedziat si¢ o patriotyzmie, zalezato od kilku bardzo
waznych kwestii. Gtownie od tego, na ile prezentowane na lekcjach jezyka pol-
skiego lektury staly mu si¢ bliskie poprzez odwotania do zrozumialego i bliskiego
kontekstu. Ksztalcenie polonistyczne wplyneto takze na jezyk, jakim uczen mogt
o patriotyzmie opowiada¢. Wtasnie na lekcjach uczyt si¢ poprzez lekture wyra-
za¢ swoj stosunek do $wiata wartosci 1 ludzkich postaw.

Celem artykutu, do ktorego inspiracja byl film i dyskusja z uczniami na
jego temat, jest proba przesledzenia tresci literackich zawartych w wybranych
»ogwiazdkowanych” lekturach epoki romantyzmu i Mtodej Polski, gdyz niewat-
pliwie maja one wptyw na ksztattowanie postawy patriotycznej mtodego cztowie-
ka zyjacego w XXI wieku. W tekscie zasygnalizowane zostang takze przyczyny
trudnosci w zakresie ksztatcenia polonistycznego w kontekscie wyzej wymienio-
nych lektur ,,ogwiazdkowanych”.

Nikogo chyba nie trzeba przekonywac, ze ksztalcenie mlodego cztowieka
w zakresie wprowadzania go w $wiat waznych dla naszej tozsamosci narodowe;
warto$ci odbywac si¢ powinno poprzez zastosowanie narzedzi metodycznych,
ktorych rolg podkresla wspotczesna dydaktyka. O kondycji polskiej edukacji po-
lonistycznej, o jej wyzwaniach, takze w kontek$cie kryzysu edukacyjnych wzor-
cow, bedacych gwarantem przekazywania wartosci, piszg autorzy, ktorych prace
mozna znalez¢ w dwutomowym zbiorze Edukacja polonistyczna jako zobowigza-
nie. Powszechnos¢ i elitarnos¢ polonistyki (2016), a takze trzytomowym wydaniu
prac Polonistyka dzis — ksztatcenie dla jutra (2014).

By jednak skoncentrowac si¢ na opisywanym zagadnieniu, trzeba wskazaé
na zjawisko kryzysu paradygmatu romantycznego. W takim konteks$cie uczenie
o tozsamos$ci narodowej na podstawie lektur ,,ogwiazdkowanych” nie jest zada-
niem tatwym, gdyz w Polsce, jak w zadnym innym kraju Europy, przez niemal
200 lat przewazal model kultury nazwany przez Mari¢ Janion w jej pracy Czy
bedziesz wiedzial, co przezytes symboliczno-romantycznym, na ktorym wilasnie
kolejne pokolenia budowaly poczucie tozsamos$ci narodowe;j:

kultura ta organizowata si¢ wokot wartosci duchowych zbiorowosci, takich jak
ojczyzna, niepodlegto$¢, wolnos¢ narodu, solidarno$¢ narodowa. Interpretacja
tych wartos$ci postugiwata si¢ kategoriami badz tyrtejskimi, badZz martyrologicz-
no-mesjanistycznymi; wspolzyly one, czasem harmonijnie, w modelu kultury ro-
mantycznej (Janion 2018: 12).
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Janion zwraca takze uwage na forme przekazu, ktorg postugiwat si¢ ten model
kultury. Stanowity ja gtéwnie lektura, deklamacja, stuchanie, przy czym ,,byla
to jednoczesnie kultura wysoka i kultura popularna, piosenkowa zwtaszcza; na
tym zasadzatla si¢ wielka sila jej oddziatywania na rozmaite warstwy spoteczne”
(Janion 2018: 13).

W Zmierzchu paradygmatu Maria Janion doktadnie analizuje kondycj¢ mo-
delu kultury romantyczno-symbolicznej w latach 90., wskazujac na przyczyny
i skutki jego konca. Idealy romantyczne zaczely traci¢ site oddziatywania na spo-
teczenstwo, przez co kultura tracita swoj jednolity charakter. Teoretycznie taka
sytuacja nie powinna dziwi¢, zyjemy przeciez w czasach przenikania si¢ roznych
kultur. A jednak w polskich realiach zjawisko to miato i ma dalekosi¢zne skutki.
Przede wszystkim polskie spoteczenstwo poddato si¢ wzorcom amerykanskiej
kultury masowej i zacz¢lo ja nasladowaé. Zagrozenia, ktore ta kultura niesie, wy-
nikajg z faktu, ze trudno wskaza¢ jakgkolwiek inng droge. Alternatywa moglaby
by¢ kultura wysoka, ale ta wymaga intelektualnego wysitku, w tym krytycznego
myslenia. Na przyczyny kryzysu kultury i literatury, czerpiacej moc z romanty-
zmu, w nauczaniu szkolnym, zwrocit bardzo trafhie uwage Mieczystaw Inglot
w pracy Miedzy romantyzmem a wspotczesnoscig (poezja w szkole — od Adama
Mickiewicza do Wistawy Szymborskiej) (1996):

Spotykamy si¢ [...] z dwoma zjawiskami niekorzystnymi dla romantyzmu. Po
pierwsze z degradacja roli literatury w ogole, co taczy si¢ z [...] detronizacja kla-
syki kosztem kultury masowej. Po drugie z zatamaniem si¢ maksymalistycznej
wizji $wiata, ktora ta literatura kreowata (Inglot 1996: 216).

Przy czym niewatpliwie, mimo kryzysu, literatura romantyzmu wcigz petni
wazna role w obliczu ciagle waznych zagadnien spotecznych i narodowych. Po-
dobnie brzmi refleksja Marii Janion, ktora twierdzi, ze ,,tworzenie osobowosci
kulturalnej, tworzenie §wiadomosci formy, tworzenie stylow porozumiewania
narodowego i spotecznego jest koniecznym warunkiem zycia Polski jako Pol-
ski wtasnie” (Janion 2018: 80), a bardzo wazng role¢ w tym procesie odgrywa
szkota.

Cho¢ przytoczone spostrzezenia na temat kondycji modelu kultury romantycz-
nej powstawaly w latach 90. ubieglego stulecia, to dzisiaj wydaja si¢ bardzo trafne
i aktualne, szczegolnie w kontekscie nauczania jezyka polskiego w szkole $rednie;.

O zjawisku wyraznie odczuwanego zuzycia si¢ edukacyjnych wzorcow i po-
trzebie ich wymiany pisze w swojej pracy Wizje i rewizje edukacji polonistycznej.
Wstepne rozpoznanie (2016) Marta Rusek. Wskazuje ona przyczyny takiej sytu-
acji, badajac ja w szerokim kontekscie nastepujacych z niezwykla dynamika prze-
mian. Za niemieckim filozofem Odo Marquardem podkresla, ze poprzez szybko
wprowadzane innowacje coraz szybciej nasze do§wiadczenia stajg si¢ przestarzate:
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Nowoczesnos¢ cechuje takze zjawisko ekspansji szkoly, rozumiane;j tutaj jako prze-
noszenie sytuacji uczenia si¢ na cale zycie. Wynika ono nie tylko z faktu szybkiego
starzenia si¢ indywidualnych do§wiadczen, ale takze funkcjonowania ludzi w coraz
bardziej ztozonej rzeczywistosci. By moc si¢ w niej poruszaé, kazdy z nas musi
wykorzystywacé to, co zastyszane, czyli opiera¢ si¢ nie na swoim, lecz na do§wiad-
czeniu innych — na do$§wiadczeniu zaposredniczonym (Rusek 2016: 86).

Doswiadczenie to, w odniesieniu do ucznia szkoty $redniej, niewiele ma
wspodlnego z doswiadczeniami Polakow w XIX wieku. Dlatego tez nalezatoby
zapyta¢ za Ryszardem Koziotkiem Komu opowiadac¢ o przesztosci literatury
polskiej (2014). Koziotek postuguje si¢ okresleniem przesziosé literatury, za-
miast historia literatury, co jest wyrazem proby wspotczesnego spojrzenia na
kanoniczne utwory powstate w przesztosci, ktore przynaleza do literatury naro-
dowej. Ta zmiana wynika z oddzialywania wielu czynnikdw wptywajacych na
szeroko pojeta postawe czytelnikow. Autor ostatecznie nie ma watpliwosci co
do tego, ze:

Opowies$¢ o przesztosci polskiej literatury nie powinna powstawac z mysla o po-
lonistach, filologach, a nawet nie o humanistach. Powinna by¢ tworzona dla ludzi,
ktoérzy chca lub po prostu musza mowic¢ po polsku i mysle¢ w jezyku polskim.
Nie da si¢ tego osiagnac przez prosta zmian¢ komentarza, z akademickiego na
szkolny czy ze specjalistycznego na popularyzatorski, poniewaz nie chodzi tu
o0 jezyk literacki czy literaturoznawczy (Koziotek 2014: 302).

Koziotek, zwracajac uwage na specyfike i niepowtarzalnos¢ przekazu lite-
rackiego, wyraza przekonanie, ze literatura ma ogromng moc oddziatywania, co
wynika z jej specyfiki, ale takze z potrzeb czytelnikow, ktore moga oni realizo-
wac wlasnie przez obcowanie z lektura. Autor jednak przedstawia sytuacje bedaca
pewnym uogolnieniem. Co dzieje si¢, gdy czytelnikiem jest uczen szkoty $red-
niej, mierzgcym si¢ z Podstawg programowq i ,,Jekturami ogwiazdkowanymi”?

IV etap edukacyjny jest czasem wchodzenia ucznia w dorostos¢, wtedy wia-
$nie intensywnie rozwija si¢ intelektualnie i emocjonalnie, zmierzajac do okre-
Slenia swojej tozsamosci kulturowej. Zalecane warunki i sposoby realizacji
obowiazujacej Podstawy programowej (2012) w liceum i technikum zawieraja
cenne wskazowki dla nauczyciela jezyka polskiego, ktorego zadaniem jest m.in.
»wprowadzanie ucznia w §wiat roznych kregdw tradycji — polskiej, europejskiej,
Swiatowej, [...] inspirowanie refleksji o szczegdlnie istotnych problemach $wiata,
cztowieka, cywilizacji, kultury, [...] inspirowanie do dojrzatej refleksji wyptywa-
jacej z poznawania dziel” (Podstawa programowa 2012, online)'. Wéréd wyma-

! Jest to weigz aktualna Podstawa programowa obowiazujaca w liceum i technikum na pod-
budowie gimnazjum. Jednym z celéw wprowadzenia jej byto ujednolicenie zapisow, odnoszacych
si¢ m.in. do tresci ksztalcenia, przez co przestaly obowigzywac, jako wspotistniejacy dokument,
standardy egzaminacyjne.
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gan szczegdtowych znaczgca jest informacja, ze procz wstepnego rozpoznania
tekstow, analizy i interpretacji nalezy uwzgledni¢ warto$ci i warto§ciowanie, przy
czym ,,Element ostatni ma na celu podkreslenie, ze odczytywanie réznych tek-
stow kultury jest niemozliwe poza kontekstem etyki i aksjologii” (Zurek, online).
Uczen powinien prowadzi¢ $wiadomy dialog z dzietem literackim, ktéry mozli-
wy jest tylko wtedy, gdy przy odczytaniu tekstow uwzgledni si¢ role kontekstow:
literackich, kulturowych, filozoficznych czy religijnych, a jego sposéb myslenia
powinien charakteryzowac¢ krytycyzm.

W wykazie lektur obowigzkowych, tzw. ogwiazdkowanych w liceum i tech-
nikum, znalazty si¢ m.in. Dziady cz. IIl Adama Mickiewicza i Wesele Stanista-
wa Wyspianskiego?. Na egzaminie maturalnym od 2015 roku nie pojawit sig, co
prawda, konkretny temat wymagajacy odwotania si¢ do powyzszych utworow.
Natomiast Informator maturalny od 2015 roku (2015) zawiera konkretne zadania,
koncentrujace si¢ na dramatach Dziady cz. Il 1 Weselu. Ewa Jaskotowa, w ko-
mentarzu metodycznym do Podstawy programowej, stusznie zauwaza, ze bez takich
lektur ,,trudno bytoby zrozumie¢ charakter polskiej kultury XX i XXI wieku” (Ja-
skotowa online). Podstawa programowa wskazuje takze cele i efekty ksztalcenia.
Bez watpienia mtody cztowiek, poznajac utwory, takie jak Dziady cz. Il i Wese-
le, pogtebi swoja wiedzg historyczna, pozna doswiadczenia zbiorowosci, w tym
trudng droge Polakéw do wolnosci, zostanie wprowadzony w $§wiat symboli two-
rzacych mitologie naszego narodu, takze poprzez wigzaca si¢ z tymi tekstami iko-
nografi¢. Pozna wigc to wszystko, co potrzebne jest do tworzenia tozsamosci czto-
wieka, dla ktérego wazne jest w procesie sublimowania si¢ jego osobowosci, skad
pochodzi i z jaka kultura, w wymiarze egzystencji spolecznej, bedzie mogt sie
identyfikowac. By dazy¢ do realizacji tak szczytnych celow, trzeba jednak zdawaé
sobie sprawe¢ z ograniczen w pracy nad tymi lekturami. One juz, ujmujac problem
stowami Gombrowicza, ,,nie zachwycaja” dla samego zachwytu, nie ma w nich
takze dla wspotczesnego licealisty wzorcow do nasladowania. Czas wzorcow mi-
nal, poniewaz doswiadczenia bohateréw Dziadow cz. 11l czy Wesela nie wigzg si¢
z doswiadczeniami mtodziezy XXI wieku. Trudno oczekiwac, by wzorcem mogt
stac si¢ opgtany przez ztego ducha Konrad, pokorny Ksigdz Piotr, wywozeni na
Sybir mtodziency czy ktorykolwiek z bohaterow Wesela Wyspianskiego. Odbior-
ca kultury czaséw Internetu nie zachwyci si¢ picknem i heroizmem sktéconego
1 cierpigcego narodu, a tym bardziej nie przekonaja go modele tyrtejsko-martyro-
logicznego patriotyzmu. Rowniez forma przekazu lektury, utrwalanej np. poprzez
wyuczone na pamie¢ i recytowane fragmenty, jest anachroniczna i skazana na
dydaktyczng klgske. Wspotczesny polonista nie moze by¢ Bladaczka, cho¢ jedna

2 Wskazanie tych dwoch dramatéw narodowych jako egzemplifikacji jest zamierzone przez au-
torke artykuhu. Sa to utwory bardzo reprezentatywne, zawierajace swoisty kod kulturowy zwiazany
z istotnym, w celu odczytania tych tekstow, kontekstem, m.in. historycznym i spotecznym. Utwory
te otwieraja dyskusje dla wielu innych tekstow kultury prezentujacych odmienne wyobrazenia pa-
triotyzmu.
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cecha tego belfra z pewnoScig godna jest nasladowania, a mianowicie jego de-
terminacja w dziataniu, gdyz jesli nauczyciel nie bedzie przekonany o celowosci
i sensie swojej pracy, to tym bardziej nie bedzie przekonujacy dla krytycznie my-
$lacego mlodego cztowieka.

Czego wobec powyzszych spostrzezen dowie si¢ licealista z lektur ,,ogwiazd-
kowanych”? Dowie si¢ tego, parafrazujac tytut pracy Marii Janion, co sam prze-
zyje, tego, co go zaintryguje, wplynie na emocje, pobudzi go do krytycznego
myslenia. Bez watpienia proces zdobywania wiedzy jest uwarunkowany jego
postawa poznawcza i to na kazdym etapie omawiania lektury. Duza szansa w pra-
cy z trudnymi lekturami ,,ogwiazdkowanymi” jest charakterystyczna dla mtode-
go czlowieka cecha. Uczen zanurzony w rzeczywistosci kultury masowej swoje
kompetencje poznawcze opiera przede wszystkim na emocjach. Mozna wigc ten
wlasnie obszar wykorzystaé, by lektury ,,ogwiazdkowane” omawiaé¢ krytycznie,
to znaczy kreatywnie. Warto zauwazy¢, ze wtasnie zbiorowe emocje decydowa-
ty o zywotnosci paradygmatu romantycznego i bez watpienia one wlasnie pod-
trzymujg jego coraz mniej uswiadamiany byt. W tym przypadku maja wynikac
z przywotania kontekstow, ktore osadza lektury w $wiadomo$ci mtodego czlo-
wieka, wprowadzg go w $wiat symboli narodowych i doswiadczen zbiorowosci.
Akurat dwie przywoltywane w niniejszym tekscie lektury zawieraja bardzo czy-
telne tresci, by wskazywac w relacjach miedzyludzkich role wartos$ci, takich jak:
dobro, prawda, wiara, nadzieja, mito$¢, wolnos¢, rdownos¢, braterstwo, Bog, ho-
nor, ojczyzna, solidarno$¢, niepodleglosé, tolerancja®. Bardzo interesujacy w tym
kontekscie jest obraz Polakow wytaniajacy si¢ z obydwu lektur, a szczegélnie
ich celow, sposobow komunikowania sig, intencji dziatania, stosunku do innych
ludzi, sposobu pojmowania wolnosci, przyczyn konfliktéw migdzy Polakami, ich
wyobrazen o sobie, a takze stosunku do kwestii politycznych czy narodowych.
Tych kilka zagadnien wskazuje na aktualnos¢ lektur, ktore mowia o Polakach
uwiktanych w historie, ale takze ludziach nie zawsze doskonatych, kierujacych
si¢ r6znymi warto$ciami. Jesli przy ,,oswajaniu” lektur przywota si¢ konteksty
kultury wspotczesnej, a mogg to by¢ plakaty wspolczesnie wystawianych drama-
tow Dziady cz. IIl czy Wesela Wyspianskiego lub Wesela w rezyserii Wojciecha
Smarzowskiego, to bez watpienia teksty powstate w do$¢ odleglej dla uczniow
przesztosci nabiorg znaczenia, ozyja. Okaza si¢ ,,partnerem do dialogu na temat
ciggle aktualnych spraw narodowych i spotecznych” (Inglot 1996: 216), ponie-
waz egzystencja cztowieka w wymiarze historycznym, w tym indywidualnym
i zbiorowym, moze by¢ bardzo intrygujgcym tematem®*. U progu dorostosci po-
przez teksty kultury Polak moze dowiedziec sig, jakie byly, a jakie sg style zacho-

3 Okreslenia te pochodzg z przywotywanej wezesniej Podstawy programowe;.

4 Zakres analizowanego zagadnienia obejmuje takze bardzo wazng refleksje dotyczaca ksztat-
cenia kompetencji kulturowych i medialnych w kontekscie lektur ,,ogwiazdkowanych”. O potrzebie
ksztalcenia tych kompetencji i ich modelach pisze Agnieszka Ogonowska (2014), Rola kompetencji
kulturowych i medialnych w ksztalceniu polonistycznym.
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wan naszego zycia narodowego, jak rozumiano pojecie sprawiedliwosci, honoru,
uczciwosci, szacunku do drugiego cztowieka.

Aby wyksztalci¢ krytycznie mys$lacego cztowieka w trakcie szkolnej edukac;ji,
nalezy szczegodlng uwage poswigci¢ nauce czytania ze zrozumieniem na kazdym
etapie ksztalcenia. Obecnie przyjmuje si¢, ze czytanie jest aktywnym procesem
umystowym. Znaczenie tekstu wynika z aktywnej postawy czytelnika, w zwigzku
z czym Doug Buehl w Strategiach aktywnego nauczania, czyli jak efektywnie na-
uczac i skutecznie uczy¢ sie (2004) wskazat na cztery warunki wplywajace na to,
jakie znaczenie tekstu stworzy odbiorca tekstu:

(1) co czytelnik wnosi do procesu czytania,

(2) whasciwosci tekstu pisanego,

(3) kontekst zwigzany z uczeniem sig, ktory okresla zadanie i cel czytelnika,

(4) strategie swiadomie zastosowane przez czytelnika, aby zrozumie¢ sens tekstu
(Buehl 2004: 19).

Tak wigec pomigdzy czytelnikiem, tekstem i kontekstem powinny zachodzi¢
nieustanne interakcje wptywajace na postawe poznawcza odbiorcy. W kontekscie
omawianego zagadnienia warto podkresli¢, ze tematyka dotyczaca wymienianych
powyzej lektur ,,ogwiazdkowanych” wydaje si¢ uczniom nieaktualna, chociazby
z perspektywy czasow, kiedy powstaty utwory. Oczywisty jest przeciez fakt, ze to
wlasnie czytelnik-uczen mierzy si¢ z tekstem. Jednak juz na poczatku poznawania
lektury powinien towarzyszy¢ mu nauczyciel, ktory przygotuje go do wykony-
wania kolejnych zadan sprzyjajacych poznawaniu tekstu’. Takie dziatania maja
wyposazy¢ ucznia w podstawowa wiedze, dzigki nim ,,nauczyciele moga realizo-
wa¢ szereg waznych celow. Zbudowaé wiedzg na dany temat wspolnie z uczniem,
ktory rozpoczynajac czytanie tej wiedzy nie posiada, zwrdci¢ uwage na kluczowe
stownictwo, podsyci¢ zainteresowanie ucznia tematem” (Buehl 2004: 21). Nie
bez znaczenia jest takze osobowo$¢ nauczyciela, ktorej cecha powinna by¢ szero-
ko rozumiana samodzielno$¢ w kontekscie podejmowanych dziatan na polu coraz
bardziej heterogenicznej edukacji polonistyczne;j®.

Jest jednak warunek niezbedny, by przywotywane w niniejszej pracy lektury
zdotaty dotrze¢ do mtodych czytelnikéw. Nalezy przede wszystkim zastanowic
sie, jakim jezykiem bedzie formulowany przekaz, by trafi¢ do mlodego odbior-
cy, to znaczy — stworzy¢ wiarygodng plaszczyzng porozumienia. W swojej pracy
z 1970 roku Wizje nowej humanistyki Maria Janion odniosta si¢ obszernie do tego
problemu. Juz wtedy zauwazyta, ze nauczanie literatury powinno ,,postugiwac
si¢ jezykiem czy jezykami naszej epoki” (Janion 1982: 110). Z kolei celem jezyka

5> Doug Buehl na dziatania przygotowujace uczniow do ¢wiczen uzywa okreslenia frontloading.

® Marta Rusek wskazuje, ze we wspolczesnej refleksji na temat praktyki edukacyjnej bardzo
istotne jest podejscie performatywne, ktore podkresla wage indywidualnego dziatania nauczyciela.

Co ciekawe, takie ujecie jest bliskie koncepcjom metodycznym przetomu XIX i XX wieku (por.
Rusek 2016: 92-93).
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nauki o literaturze powinna by¢ ,,pojemnos¢, ktora — traktujgc wiedzg o literaturze
jako wiedzg¢ o cztowieku i jego wytworach — pozwoli wypowiedzie¢ to wszystko,
co wyznacza sens epoki” (tamze: 106). Badaczka zaznacza, ze kolejne pokole-
nia w polskich szkotach postuguja si¢ niezmiennie ,.kodem jezykowym”, ktérym
mozna i wypada mowic o wieszczach: ,,Jest to jezyk, ktory uswieca wszystko, co
polskie: to jego podstawowa funkcja. Przy czym nie jest to jezyk samych roman-
tykow, lecz ich natchnionych egzegetow” (tamze: 103). Nauczyciele utozsamili
przy tym wyobrazenie Polski z romantyzmem, czego skutkiem jest to, ze obraz
taki ,,porusza nie intelekt i krytyczny rozum, nie drzemiaca w cztowieku zadze od-
nowy, zmiany, dziatania, lecz uczuciowg latwizng irracjonalnego przekonania o nie-
ustajacej, danej im raz na zawsze wielkosci Polakow™ (tamze: 105). Spostrzezenia
Marii Janion zostaty sformutowane w latach 70., potem — jak wiemy — nastapit
nieuchronnie zmierzch paradygmatu romantycznego, a jednak jezyk, ktorym postu-
gujemy si¢ przy omawianiu utworéw Mickiewicza czy Wyspianskiego, wcigz od-
wotuje si¢ do utartych skojarzen. By¢ moze wynika to z przekonania o skutecznosci
takich dziatan, a moze to efekt syndromu Bladaczki, ktéremu brakuje argumentow.
Jego sita oddziatywania jest jednak na tyle duza, ze w koncu zmusza nawet Gatkie-
wicza do wysitku intelektualnego, i stwierdzenia, ze utwor ,,nie zachwyca”.

Zajego szczere wyznanie my nauczyciele — Bladaczkowie —mogliby$my, tak jak
Stanistaw Bortnowski, obszernie analizujac w swoim Przewodniku po sztuce ucze-
nia literatury (2011) role nauczyciela w procesie nauczania, odpowiedzie¢ ,,Dzig-
kuje Ci, Gatkiewicz. Cheg, aby$ byl wobec literatury szczery, nie mowit sloganow,
a jesli wieszczowie ci nadokuczaja, aby$ zwrocit si¢ do Witkacego, Gombrowicza
i Mrozka” (Bortnowski 2011: 177). Wtasnie takie cechy jak §wiadomos$¢ wyrazania
sadow, krytyczne myslenie i dociekliwo$¢ poznawcza sg uczniowi niezbedne, by
odkry¢ swoja tozsamo$¢, rowniez w wymiarze przynaleznosci do narodu.
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Summary

This article discusses the notion of patriotism as an important theme of secondary school ob-
ligatory reading. It highlights the difficulties related to familiarizing students with the crucial part
of the curriculum content. The authoress indentifies the sources of these difficulties and emphasises
that it is extremely important in school practice to treat reading as an active mental process. She
points out that, by relating to contexts, it leads to shaping a critical attitude in the reception of ob-
ligatory reading.
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This year’s celebration of the 100" anniversary of Poland regaining its in-
dependence was abundant in a number of events to recall and commemorate the
circumstances surrounding the recovery of sovereignty after the long night of the
Partitions. Many lofty words were spoken on this occasion, praising the patriotism
and heroic deeds of our ancestors. However, this choir of proud voices very rarely
engaged with any deeper reflection on the causes of the dramatic fall of the First Re-
public of Poland, the independence of which was finally annihilated by our neigh-
bours in 1795, taking advantage of the crisis of Polish statehood, which worsened
for decades. Thus, the work of destruction, which a century later was anticipated
with great concern by the Baroque poet, Wactaw Potocki, was finally completed. In
the evening of his life (he died in 1796, also the year of the death of King John III
Sobieski, whom he greatly admired), the author of Wojny chocimskiej [The Chocim
War] saw the future situation of his homeland as doom and gloom, almost obses-
sively repeating the same warnings. As Claude Backvis, a Slavonic scholar from
Belgium observes, the poet from the village of Luzna in the Podkarpacie region,
“with age, and as his homeland declined, became more and more violent” in his
judgements (Backvis 2003a: 348), being at the same aware, like an old dog whose
whining was ignored, that he was calling for vigilance and reaction in vain, as is
accurately expressed in the lines summarizing the poem Dokola wszystko chodzi
[Everything is Going on Around] included in the Moralia volume:

Wolno gardzi¢ starego szlachcica przestroga,
ktory nie majac dzieci, jedna w grobie noga
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[You can disdain the warning of an old nobleman,
with no children and one foot in the grave]
(Potocki 1987c: 48)

The pessimism accompanying the poet’s late works was undoubtedly related
to his personal experience, his loneliness after the death of three adult children
and his beloved wife, Katarzyna from the Morsztyn family, many years of trouble
related to the accusation of crypto-Arianism, preceded with a dramatic choice
between leaving the country or conversion (Budzyk 1953: 314-321). However,
a bitter tone, so strongly manifested in numerous works by Potocki, was most
probably not only a reflection of his life experience but also resulted from the
growing conviction about the fatal condition of the Republic of Poland. A huge
(more than 300,000 lines) collection of the poet’s works is filled with remarks
concerning problems of the state, which clearly demonstrates the author’s in-
volvement in commenting on the defects posing a threat to the homeland, as he
saw it, and suggesting potential ways to improve the situation. The studies dis-
cussing his literary output — although his monograph has not yet been published,
perhaps due to difficulties posed to researchers by his huge legacy (Czechowicz
2008: 9-12) — Potocki is referred to as a zealous patriot (see e.g. Bobek 1929:
12), also in those cases when individual authors notice the one-sidedness of his
views and perception of reality primarily from the perspective of the privileged
gentry. A true representative of this social group, convinced of the legitimacy of
its dominant position, conservative in his views, condemning the so-called new
nobility buying or falsifying family titles, was also time very critical towards the
social class to which he belonged (Baczewski 2009: 189-196). Backvis emphasiz-
es that Potocki “to some extent diverged from his environment with the severity
of moral requirements and astute realism” (Backvis 2003b: 192) and this is what
determines the value of his poetic voice, as “Where he is able to reach the truth,
he unquestionably sails against the current, particularly when it is about exposing
the generally accepted sophism of the social class, of which he was so proud to be
a member, after all” (ibid: 344).

The problems of the homeland troubling the author were addressed in works
representing various genres, as well as in those in which the reader generally
did not accept such content. His rhymed love stories are a good example of this,
containing — besides the love-and-adventure plot — extensive digressions full of
remarks about the conditions necessary for the proper functioning of the state and
critical of its all shortcomings. Potocki was an ardent and tireless moralist, who
did not miss any opportunity to address the issues that were important to him.
Argenida, a modification of the Latin romance by John Barclay, a Scottish writer,
provides a notable example. The original text described, under the cover of the
fate of characters living in unspecified time period, the political conflicts between
France, England and Spain during the French religious wars in the 16" century
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(Bobek 1929: 8), but the poet from Luzna also made it a commentary on the Polish
situation, in which the author significantly expanded his narrative reflection, dis-
cussing all issues important from the perspective of the First Republic of Poland.
In 1929, Wiadystaw Bobek analysed the relationship between the source text and
the version by Potocki, describing the method applied by the Polish author in the
following words:

And when [...] a detail strongly touches his heart and makes it strongly resonate,
he forgets about Barklay and all his Sicilians, seeing only contemporary relation-
ships in his own homeland, and apparently not mentioning that, transfers the Polish
reality into the translated novel; speaking freely at those moments and adding
entire sections absent from Barklay’s story (Bobek 1929: 14—15).

The above-described technique is the reason why in this romance story about
affectionate love, kidnapping, duels, betrayals, etc. taking place far from our
homeland, the reader can find extended passages discussing the numerous ills of
17" century Poland. As the above-mentioned researcher observes, the Baroque
poet in his Argenida

[...] condemned [...] the election with its anarchy, liberum veto and breaking of
the parliamentary session, demonstrated the weakness of the royal power, refuted
false opinions of the gentry, who left the king to his own forces and measures, but
he also did not spare the king. He opposed lifetime offices, luxuries, waste and
hypocrisy at the royal court; fulminated about idlers, “galantomes”, flatterers and
parasites, pointed out domesticity, sluggishness, indolence, lack of the knightly
spirit, and — just like in The Chocim War — often compared today’s dwarfs — “Pig-
mies” with former giants — heroes, pointing out with sadness what it used to be
like “once and today” (Bobek 1929: 47).

This voice resounded even more strongly in the epic story of the Chocim Bat-
tle of 1621, mentioned by Bobek, where Potocki with crushing consequence, in
numerous digressions incrusting the narration of past heroic events, pointed out to
the dwarfs of his times, i.e. the confreres of the 1670s, all sins committed against
his homeland, which was growing weaker year by year. Although in the story de-
scribing the times of the first Chocim battle, in his sense of writer’s honesty and
declared faithfulness to the truth, he was not uncritical in his assessments of the
described events (Kaczmarek 1982: 50), although he saw the heroes of the past as
demigods deserving gratitude for their patriotic dedication.

How was patriotism seen by the poet from Podkarpacie? In order to un-
derstand this, it is worth recalling a recent statement by Michat Rusinek in an
interview concerning his latest book Jaki znak Twoj. Wierszyki na 100 dalszych
lat niepodlegtosci [What is Your Symbol? Rhymes for the Next 100 Years of In-
dependence]. The author stated that he was inspired to re-examine the famous
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poem by Wiladystaw Belza by the words of Adam Hanuszkiewicz, who once
said that:

... patriotism should be mentioned only during a war, occupation or partitions, i.e.
when the nation fights for its freedom and independence. However, when the time
of freedom and sovereignty comes, in his opinion, the sword should be sheathed
and hung over the bed, and the term ‘patriotism’ should be changed into ‘citizen-
ship’ (Rusinek 2018, online).

The analysis of Potocki’s rich literary output demonstrates that his vision of
patriotism combines both of the attitudes mentioned by Hanuszkiewicz, which is
reflected, among others, in various works from two huge collections unpublished
during the poet’s life: Ogrod nie plewiony | Unweeded Garden] and Moralia. On
the one hand, in times of dramatic armed struggle, in which the author participated
himself! and lost, as a result, his beloved son Stefan?, he firmly demanded that the
gentry should be involved in the fight for defending the Republic surrounded by
external enemies. For him, nobility was a privilege that should be paid for with
blood and a heroic attitude in the battlefield (Baczewski 2009: 192). Let us re-
call that the 17" century was a time of recurring conflicts with Moscow, Swedes,
Cossacks, Turks supported by Tartars, and with Rakoczy, which clearly showed
the weakness of a territorially vast country, additionally beset by internal rebel-
lions and disputes. In the poem Dom gore, a gospodarz na kominie ogien ktadzie
[The House is on Fire and the Host is Kindling the Fireplace], the author summa-
rizes those dramatic times with a laconic, but telling statement:

Wojna pi¢cdziesiat lat nie ustaje blisko:
Gdzie pozrzysz, nic nie widac¢ procz pogorzelisko.

[The war has been continued for almost fifty years:
Where you look, nothing can be seen but the ashes.]
(P 1987c: 309%)

The slowly growing crisis was fully revealed by Chmielnicki’s uprising started
in 1648, which resulted in, among others, spectacular defeats of the Polish army at
Korsun, Zétte Wody and Pitawce®. Their dramatic resonance was not overshad-

! The reference here is made to participation in the battle of Beresteczko or two-year campaigns dur-
ing the Swedish deluge, when after a short episode related to the involvement of Arians from Luzna on
the side of the Protestant invaders, Potocki set up an armed squad with his own funds and commanded it
for two years, removing the enemy troops from Poland (Budzyk 1953: 317; Pizun 2000: 75-77).

2 Stefan died of exhaustion in 1673 after the victorious battle of Chocim (Budzyk 1953: 314).

3 All quotations from Wactaw Potocki’s works originate from the 1987 publication, edited by
Leszek Kukulski. In the bracket after the given fragment, I use the abbreviation “P” and the date
with a relevant letter a, b or ¢, corresponding to a given volume.

4 This last defeat, ended with our troops fleeing in panic, was described by Lukasz Opalinski in
his satirical piece Cos nowego [Something New]. Potocki wrote many times about this disgraceful



Wactaw Potocki’s Understanding of Patriotism 43

owed with the victory at Beresteczko in 1651, the battle in which Potocki partici-
pated. Shortly afterwards, Poland experienced the years of the Swedish deluge
— the war fought this time, not at the borders of this vast country, but a regular,
destructive occupation of huge areas of the Republic of Poland. It is not possi-
ble to describe here all events fraught with consequences, witnessed by the poet
through the years. In fact, when reading his abundant literary output, we can find
numerous references to territorial losses suffered® or threats of the neighbouring
countries. The treats that were becoming more and more difficult to overcome, as,
in the opinion of Potocki, his homeland, unfortunately, lost its defensive ability,
which is mentioned, among others in the poem Racjami, nie rogami na toz trzeci
raz [With Reasons, Not Horns, on the Same the Third Time]:

Miata kiedy$ i Polska, miata, mowig, rogi:
Nie byt niedzwiedz potnocny, wschodni jej lew srogi

[Also Poland had once, I say, horns:
It was not the north bear; it was a fierce eastern lion]

And now

Dziury, gdzie byty rogi, i prozne ich znaki,

W ktorych lagna ostatki gryzace robaki,

Te przeda za pienigdze, drugich gwaltem strada.
Nie lew, nie niedzwiedz, nie pies, krdlik jej dojada.

[Holes where the horns used to be, and their useless signs,

where the worms breed, eating the leftovers,

Some are bought with money, others lost for fear

Not a lion, a bear, a dog but a rabbit is gnawing at it.]
(Potocki 1987c: 230)

The poet blames this situation not only on people from lower classes entering
the gentry, but also on the dramatic disappearance of the fighting spirit among ef-
feminate noblemen, who as in the poem Domator nie mogt wspomnieé, jako Turkow

defeat, among others, in the poem titled Z okazjej ucieczki sromotnej pitawieckiej [On the Occasion
of the Ingnominious Pitawce Flight).
3 For instance, in the poem Na toz pigty raz [Gdzie rzqdzcow site, rzqdu mato] [On the Same the
Fifth Time (Where Officials are Numerous, There is Nobody to Rule)].
Moskwa Kijow z Zadnieprzem, wzigt Turczyn Wotochy,
Szwed Ryge, Niemiec Prusy. Bron kroélu tej trochy

[Moscow — Kiev with the left bank of the Dnieper, the Turk took Wotochy,
The Swede — Riga, the German — Prussia. Defend this little bit, our King.]
(P 1987¢: 193)
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zowiq [The Home Bird Was Not Able to Recall the Turkish Name] (P 1987b: 558),
focus only on their own farmsteads and safe life, while the south-eastern peripheries
endangered with attacks are for them a completely distant and unknown issue. The
poet in the poem Do domatora [To the Home Bird] puts forward a radical demand:

[...] kto nie stawatl w szyku,
niech nie ma szlacheckiego glosu na sejmiku.

[[...] who never stood in formation,
should not have a noble vote in parliament.]
(P 1987b: 588)

Worse still, his gentry confreres not only fail to offer the blood sacrifice for
their privileged position but additionally they do not pay, just like all others, “who
don’t even dream about the war” (Potocki 1987¢: 309), to maintain starving sol-
diers. Potocki goes on the particularly fierce attack on the richest social group,
aristocracy, “dwarfed disgrace of glorious ancestors”, a telling example of which
include the works Braterska admonicja do Ichmosciow Wielmoznych Panow bra-
ci starszych [ Brotherly Admonition to Their Lordships Elderly Brothers] (P 1987c:
153) or Do panow [To the Lords] (P 1987a: 313-314). Although the poet, brought
up in Arianism, associated the war with the worst evil, as the one which “ludzi
nie rodzi” [“does not give birth to people”] (P 1987c¢: 14), yet facing the need to
defend the endangered sovereignty, a true patriot must serve the homeland with
actions, and God will recognize anyway “Kto swa napascia, a kto umiera w obro-
nie” [“Who in his attack, and who in his defence dies™].

Apart from the calls for the knightly involvement, formulated in many ways,
the poet from Luzna equally often builds a vision of patriotism as a civil atti-
tude, consisting in taking care of the common good and due performance of tasks
strengthening the body of the state, in the manner proper for a given social class.
In his opinion, civic obligations stem from the dignity of the participant of collec-
tive life, demanding that individual reasons should be subordinated to the com-
mon good (Kotarska 1998: 94). As a conservative and traditionalist, he does not
imagine a change in the social structure, but rather, unfortunately quite naively,
expects that everyone will curb their appetites in the name of higher reasons.
The poet is perfectly aware that the social order is defective, and the body of the
homeland (e.g. in the poem Siedm czesci Rzeczypospolitej [Seven Parts of the
Republic], P 1987b: 346-347) is sick for the excessive growth of some organs,
and consequently, he keeps calling for improvement of this situation (e.g. in the
work Dokola wszystko chodzi [ Everything is Going on Around], P 1987¢c: 48-49).

The poet applies very diverse literary concepts for expressing the problems
bothering him, as if the author was constantly looking for the most adequate
and effective means of expression. Therefore, Ogrod nie plewiony or Moralia
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includes an entire series of poems with the subtitle featuring the phrase ,,na toz”
[“on the same™] a second, third, fifth or even an eighth time. Such a variation
treatment of a topic is also typical for another leading poet of the Polish Ba-
roque, Jan Andrzej Morsztyn, although in his case it results from the intention
to demonstrate his virtuosity and conceptual ingenuity (Falecka 1977: 163). In
Potocki, it is rather a demonstration of topics obsessively recurring in his head,
triggered by his genuine concern for the fate of the weakening homeland, as
well from his inherent garrulousness, verbosity and tendency to use repetitions.
This shortcoming of Wojna chocimska [The Chocim War] is observed, among
others, by Backvis, who calculated that in the epic — otherwise admired by the
researcher — “digressions” condemning the decline of morality and civic virtues
among the gentry take 717 lines, which is laconically, yet accurately evaluated
by the researcher as “Co za duzo to niezdrowo!” [“Enough is enough™!] (Back-
vis 2003b: 185).

Although elaboration of the same topics over and over again can be tedious
and annoying, it should be stated that Potocki in his patriotic reflections sought
new images, apart from conventional and well-established ones, which through
their ingenuity and originality could exert a higher impact on the potential reader.
On the one hand, his poems include, e.g. popular allegories of the state as a house
“undermined on every side, burning and changing into ashes [...]” (Krawiec-
-ZYotkowska 2009: 34), but also a ship or boat (Borkowski 2011: 277-278) which
is a potential catastrophe for all passengers:

Zerwates$ sejm, kiedy¢ to bez kary uchodzi.

Abo nie wiesz, ze 1 sam na tej plywasz todzi,
Ktora wszystkim ojczyzna? Bezecny wyrodku!

I ty zginiesz, dziur¢ w niej zrobiwszy ze spodku.
Bedziesz si¢ chwytat deski, ale juz po czasie,
Oslep wziawszy tyle dusz chrzescijanskich na sig.

[You broke the Sejm session, when does it go unpunished?
Don’t you know that you are also in the same boat,
The homeland to everybody? You abominable disgrace!
And you will also die, making a hole in the bottom.
You will try to grab the board, but too late,
Blindly taking upon you so many Christian souls.]

(P 1987¢: 106)

On the other hand, there also appears an image of the homeland as “me¢znej
dziewoi sarmackiego rodu bogini” [“brave maiden, the goddess from the Sarmatian
family”], sighing heavily after disgraceful treaties with the Turks (P 1987b: 10),
or the image of lost fertile Ukrainian land, “wszech zolierzy matki” [“mother of
all soldiers”] (P 1987b: 12). Also, certain associations far from solemnity can be
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found, like this one below, where the homeland is compared to a broom. This unu-
sual idea is used by the poet to repeat his opinions known also from other texts:

Poki kazdy z osobna lezy z brzozy rznigtem
Dla ztych ludzi karania, pr¢t zowiemy pretem;
Ale skoro ich w kupe kilkadziesiat zlozy,
Az miotla, ktdra z $mieci caly dom che¢dozy.
Jednak jezeli znowu rozsypie si¢ drobno,
Traci przezwisko miotly kazdy pret osobno,
I ni nacz si¢ nie godzi, tylko w piec, bo suchy,
Abo wigc wszywe trzepa¢ kusnierzom kozuchy.
Ludzie sa prety miastom; wsi, powiaty, miasta
Pospolitej rzeczy. Z tych jedno ciato zrasta
I w jedng¢ miotle, ktora, cokolwiek ja szpeci,
Wszelkich grzechow plugawe precz wymiata Smieci.

Choc¢by zelazne, jakie widzimy u kotla,
Stargaja si¢ obreczy i rozsypie miotta.

0, jakoz tego blisko! Kto ma oczy, przyzna,
Ze si¢ wkrotce i nasza rozsypie ojczyzna.

[When each one lies separately, cut from a birch tree

For punishing bad people, a rod is called a rod;
But when they are put together in dozens,

They form a broom which cleans the house from garbage.
However, if it falls apart again,

It loses its broom name, every rod alone,
Can be used for nothing but into the oven, as dry wood,

Or for furriers to beat lousy sheepskin coats.
People are the rods for towns; villages, districts, towns

Of the common republic. From these, one body grows into one broom,
Which, when anything impairs his looks,

Sweeps away all filthy sins rubbish.

Even iron hoops, as those in the boiler,
Can wear out, and the broom will go to pieces.
Oh, how close it is! Whoever has eyes will admit it,
That soon also our homeland will fall apart.]
(P 1987c: 29)

More than one hundred years earlier, Jan Kochanowski in his Zgoda [Con-
cord] wrote about internal conflicts as the potential source of danger, when the
vision of the partitions was not even looming on the horizon, stating accurately
and with foresight:
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Kiedy przyjdzie niezgoda, unizg si¢ mury
I wnidzie nieprzyjaciel nie szukajac dziury.

[When the discord comes, the walls will lower
And the enemy will enter, without looking for a hole.]
(Kochanowski 1989: 49)

The image constructed by Potocki renders precisely the same truth but reach-
ing for prosaic associations derived from the rural household, which must be ti-
died up. In the poem Dokota wszystko chodzi [Everything is Going on Around],
the poet refers in turn to cycles observed in nature, which cannot be seen in Po-
land, where collected taxes are not spent on payment for soldiers defending the
homeland, yet, after all, the soldier is properly compensated for his service:

[...]jesli sig zbogacit,

Jesli kupit wies, bedzie z niej zolnierzom placit;
Nie ma za co wsi kupi¢? Za chleb rolnikowi,
Za rynsztunek je znowu da rzemieslnikowi;

A ci, jako dodaje rzece wody morze,

Znowu je zotnierzowi oddajg w poborze.

[[...] if he got rich,

If he bought a village, he would use it to pay soldiers;

Not enough to buy a village? He will pay the farmer for bread,
For the fighting gear he will pay the craftsman;

And they, like the sea gives water to the river,

Will repay again it to the soldier in conscription.]

However, in the opinion of a watchful observer:

Inaczej dzi$ z pienigdzmi, niz si¢ dzieje z woda,
Kedy ja na swe kota prywatni rozwioda:

[Today it’s different with money than the case with water,
When individuals take it on their private wheels:]

Thus the urgent appeal:

Postrzezcie si¢ Polacy! Moéwig po sto raz:
Porzucajcie prywatne na swej rzece jazy,

Nim wyschnie, nim odejdzie waszej fodzie na dnie,
Niech kazdy swoim zyje, publiki nie kradnie.
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[Beware the Poles! I say that one hundred times:
Remove your private weirs from the river,
Before it dries out, before it leaves your boat at the bottom,
Everyone should live on his own, without stealing from the public.]
(P 1987c: 49)

The realism of the language and association of the poet from Luzna is of-
ten emphasized by researchers, proving that the strength of his moralistic argu-
ment lies, among others, in applying commonly functioning paremia and phrase-
ologisms (Briickner 1920: 12; Kukulski 1962: 5-68; Kaczmarek 1982: 94-127).
Additionally, the author did not refrain from using vulgarisms®, carried away by
emotions, in describing phenomena he did not accept. This true representative
of the Polish gentry quite frequently included in his works xenophobic remarks
concerning other nations (Dybek 1998: 21-37), and his conservative views made
him look with strong aversion e.g. at foreign trips of noble or aristocratic sons, or
love for foreign fashion. A clear example of such poetic indignation is the poem
Z1y to ptak, co swoje gniazdo maze [It Is a Bad Bird which Fouls Its Own Nest|:

Ztych ptakow, a dopieroz takich zowig ludzi,
Co swe gniazdo, w ktorym si¢ urodzit, paskudzi,
Dom, krewnych, parantele, nawet i ojczyzne,
Wlokac nowg lub starg odnawiajgc blizng;
Cho¢ ci nie masz, przejzrawszy wszech stanow szeregi,
Zeby mial by¢ bez jakiej dom szlachecki piegi.
Stad przypowies¢ urosta, calym glosna swiatem:
Ani mi kurwa siostrg, ani ztodziej bratem.
Co do ojczyzny, nikt jej nie 12y, jak ten, ktory
Wyzuwszy si¢ z jej stroju, chce wyzu¢ z natury.
Jawnie to pokazuje, jako jej nie kocha
I Ze w niej z musu mieszka, przetworzywszy w Wtocha.

[Bad birds, the name used for people,
Who foul their nest where they were born,
Their home, family, relatives and even the homeland,
Dragging a new scar or renewing an old one;
Although, having looked over all ranks and classes,
You can’t find any noble house without any flaws.
Hence a parable comes up, famous all over the world:
That a whore is not a sister to me or a thief a brother.
As to the homeland, nobody abuses it more than the one
Who having rejected its clothes, wants to reject its nature.

¢ In his paper (considered classic today), defining the features of the Baroque style, Wiktor
Weintraub points out the breaking the canon of the poetic language e.g. by the use of vulgarisms,
referring to the example of Potocki (Weintraub 1977: 79).
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He clearly demonstrates that he does not love it,
And converted into an Italian, is forced to live here.]
(P 1987c: 35)

Crude terms used in the above texts are not an exception, but at the same time,
they are not a rule typical for the poetic style of Potocki, who discussed homeland
issues using both a sharp invective and a sublime or moving language. It is not
possible to characterize in one paper the multitude of images or topics present in
his rich literary output, undertaken by the Baroque poet in his moralistic argument
inspired by patriotic reasons. It should be remembered that he did not publish his
most outstanding works during his lifetime, which leads to the conclusion that he
probably did not believe too much in their causative power. Aleksander Briick-
ner, who greatly contributed to the popularisation of Wactaw Potocki’s works,
claimed that the poet was prevented from printing by his awareness of the radi-
calism present in his critical judgements. According to the researcher, the works
of the author of Wojna chocimska had no chance of being accepted even after his
death, particularly in the House of Wettin period, when the degradation of the state
reached its peak. They should be published during the reign of Stanistaw August
Poniatowski, when writers used their pens to save the country from the abyss, all
the more so that in Briickner’s opinion, e.g. the latest “Moralia feature [...] a truly
civic, patriotic and Polish spirit, and the satires of Naruszewicz, Piotrowski or
Krasicki, attacking softly and not right at the target, are not a match for them.
This book could render a public service even eighty years after being written”
(Briickner 1899: 269). However, it was not the case, and the manuscripts of his
major works, preserved by a lucky chance, remained at that time hidden in a drawer.
Discovered as late as in the 19 century, they provided a testimony to the deep
patriotism of the poet, who despite the belief expressed in numerous works about
the futility of his mission, did not stop, until the last moments of his life, calling for
improvement and a change in the attitudes dragging his beloved homeland into the
abyss. His critical judgement of human values did not allow him to accept the pas-
sivity of an individual, which is the reason why the ideas of constant struggle with
human imperfections (also in the social and civic dimensions) frequently recur in
his works, following popular Baroque models: homo militans and miles Christianus
(Malicki 1980: 155-159; Kotarska 1998: 98; Krawiec-Ztotkowska 2014: 77-89).

The question remains whether his critical attitude towards his compatriots and
harshness of his judgements would make him a true patriot in the eyes of today’s,
often very radical, nationalist circles. The bitter and blunt opinions expressed by
Wactaw Potocki could be perceived as fouling his own nest and a manifestation
of the lack of love for his homeland. This demonstrates the continued relevance of
the discussion concerning the concept of patriotism, in which the voice of the poet
from Luzna so forcibly resounded more than three hundred years ago.
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Summary

This article describes the concept of patriotism, as shown in the writings of Wactaw Potocki
— a poet of the Polish Baroque. The analysis shows that the author, who came from the middle-
income gentry, understood love for his country in two ways: firstly, as the commitment to defend its
borders during the numerous wars of the 17" century; secondly, as the obligation to perform one’s
civic duties and adopt a pro-state and pro-community attitude. Raising these issues on several occa-
sions, Potocki did not propose any major political changes with the aim of weakening the position
of the gentry or the aristocracy. Nevertheless, in his poetic reflections he was very critical of the con-
duct of some representatives of those privileged social classes.
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Juliusz Stowacki in his works often wrote about love to his homeland and
about his nation. His texts provide the evidence of his feelings to the motherland.
This paper is devoted to patriotic issues in the works by the poet. The research
investigates selected works from his youth, texts from his mature period of his
development and from the Genesis period. The poet referred in them to important
historical events and described heroes fighting for the independence of Poland.
He knew that poetry in the time of bondage is of high importance, and through
his works, he wanted to express the duty towards the homeland. Gizela Reicher-
-Thonowa emphasizes that Stowacki became “the spiritual leader of the nation”
(Reicher-Thonowa 1933: 140).

Zofia Stefanowska points out that the Romantic patriotism should be analysed
from a certain distance, as a “historical phenomenon” (Stefanowska 1995: 146).
Andrzej Walicki writes about three concepts of Polish patriotism. The first one
defines patriotism as “faithfulness to national will”. In the light of the second con-
cept, it is understood as “faithfulness to the national idea”. On the other hand, the
third approach sees patriotism as “defence of [...] national interest” (Walicki 1991:
7). Konrad Gorski observes that the terms “patriot” and “patriotism” entered the
Polish language in the second half of the 18" century (Gorski 1991: 683). Accord-
ing to Maria Janion, the origin of modern Polish patriotism, developed by Roman-
ticism, is determined by three songs: Jeszcze Polska nie zgineta [ Poland Is Not Yet
Lost] by Jozef Wybicki, Boze cos Polske [ God save Poland] by Alojzy Felinski,
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and Warszawianka | Whirlwinds of Danger] composed by Karol Karpinski to lyr-
ics by the French poet, Casimir Delavigne (Janion 1979: 7). In the opinion of
Wiestaw Ratajczak, contemporary patriotism is a reflection of the 19" century
events. Polish patriotism is of a sepulchral nature, it is related to the feeling of in-
justice (Ratajczak 2008: 72—73). “Romantic poets pointed to holy places, and also
canonized martyrs” (Ratajczak 2008: 74). Janion observes that Polish patriotism
features a “dark zone, bordering on sacrum, madness and suicidal death. At the
moment of threat to the being of the homeland [...] Polish ‘mad’ patriots become
visible. [...] A ‘patriot-madman’ becomes the final embodiment of patriotic self-
destruction” (Janion 1989: 7, 9).

Poems from the period of the November Uprising, among other works, pro-
vide a poetic expression of Stowacki’s patriotism. Although the poet did not take
part in the struggle himself, he was acclaimed the “singer of the revolution” (Ma-
kowski 1991: 757). He wrote patriotic poems even in the first days of the Uprising,
and his Hymn' and Oda do wolnosci [The Ode to Liberty] were published in 1830.
Stowacki becomes the poet of the Uprising. The reasons why he left Warsaw are
not known. Literature historians assume that in July 1831 he undertook a mission
as a diplomatic courier, probably delivering letters of the National Government
from Dresden to London and Paris (Kowalczykowa 2014: 108). Stanistaw Ma-
kowski called the author of Hymn “an insurrectionary national poet” (Makowski
1980: 5), while Zbigniew Sudolski described him as “the bard of the Polish revo-
lution” (Sudolski 1996: 95). Jolanta Zurawska emphasizes that Stowacki’s poems
from this period are an expression of “hot, patriotic enthusiasm”. “The poet-ego-
centric” transforms into “the bard of freedom” (Zurawska 2000: 161-165).

The young poet (aged 20 at that time) in his Hymn, published on 4 December
1830 in “Polak Sumienny”, gives hope for the resurrection of the nation:

Wolnosci btyszczy zorza,
Wolnosci bije dzwon,
Wolnosci ro$nie krzew.

[The dawn of freedom shines bright
The bell of freedom peals
The bush of freedom grows]|
(Stowacki 1952, 1I: 61)

The shining dawn and the pealing bells become harbingers of freedom. The
above referred bush also becomes the symbol of forthcoming independence. At
this point, the poet alludes to the times of the French Revolution, when the cus-
tom of planting “trees of freedom” began (Brzozowski, Przychodniak 2005: 715).
Hymn calls for the knights to fight. Stowacki believes that bells of freedom will

! Hymn during Stowacki’s lifetime had 20 reprints.
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sound soon and the singing of free people will be heard. He also calls Lithuanians
to fight. The symbol of nation resurrection is the Phoenix referred to in the poem:
“Z popiotow Feniks nowy / Powstal” [A new Phoenix rose from ashes] (Stowacki
1952, 1I: 62). It is the herald of the nation’s revival. The poem can be combined
with patriotic and religious tradition. The first and the last stanza contain refer-
ence to the medieval religious song Bogurodzica [Mother of God| (Sawrymowicz
1980a: 17). The poet refers in an apostrophe to the Mother of God, asking her to:
“Wolnego ludu $piew / Zanie$ przed Boga tron” [Take the free people’s song to
God’s throne] (Stowacki 1952, II: 61). The reference to the word of the oldest Pol-
ish song is significant. Jan Tomkowski in Antologia poezji patriotycznej [An Antology
of Patriotic Poetry] emphasizes that the patriotism of Bogurodzica is hidden beyond
the words of the text — in the circumstances that accompany its performance (Tom-
kowski 2014: 4). Stowacki in 1832 referred to the text of his own Hymn, written in
the first days of the November Uprising. As he wrote in his biography:

Wybuchneta rewolucja — pierwszy glos poetyczny, ktory dat si¢ stysze¢ ludo-
wi, byt to $piew Slowackiego, wskrzeszajacy dawng, wojenng piesn Polakow,
najdawniejszy zabytek ich mowy. [...] Zmartwychwstanie narodu bylo chwila
zmartwychwstania poetycznych marzen Stowackiego.

[Revolution broke out — the first poetic voice, which could be heard by the people,
it was the song of Stowacki, reviving an ancient, war song of Poles, the oldest
monument of their language. [...] Resurrection of the nation was the moment of
resurrection of Stowacki’s poetical dreams.]

(Stowacki 2005: 714-715)

Subsequent patriotic works by Stowacki were published in January and Feb-
ruary 1831: Kulik [Sleigh Ride] and Piesn Legionu Litewskiego [The Song of the
Lithuanian Legion]. Insurrectionary poems by Stowacki launch into “tones of sol-
emn patriotic lyric poetry” (Sudolski 1996: 97). Stowacki expressed here an idea
of common freedom, calling again Lithuanians to fight.

Further works by the poet include numerous pieces taking up patriotic issues.
They do not show any more this youthful enthusiasm, present in the poetry from
the period of the November Uprising. Stowacki becomes more critical towards
the freedom fighters. His poetry shows a trend towards settling accounts with the
main leaders of the insurrection. In Kordian, the poet attempts to answer the ques-
tion concerning the reasons why the fight for independence was not successful.
In the scene of Preparation, we see the figures of politicians and leaders of these
events so important for Poles: J6zef Chtopicki, Adam Czartoryski, Jan Zygmunt
Skrzynecki, Julian Ursyn Niemcewicz, Joachim Lelewel and Jan Krukowiecki.
The poet heaps blame on them for the failure and a lost chance for regaining inde-
pendence. He saw the cause of the uprising’s failure in the “social split of the na-
tion” and the immaturity of the generation to fight for freedom (Makowski 1991:
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757). Kowalczykowa observes that patriotism of Kordian departs from traditional
patterns. In her opinion, the behaviour of the protagonist is contrary to the stereo-
typical model of a patriot (Kowalczykowa 1977: 44-45).

In Anhelli, Stowacki perceived the uprising generation as doomed to fall. He
referred to the compatriots belonging to this generation as “exiles” who would
never see their homeland again. He believed that they were not able to make an
effort to regain freedom. However, he hoped that future generations would have
a chance for liberation, for resurrection of the nation. Neither the contemporaries
of the poet nor Stowacki himself would live up to this moment: “Ale miejcie
nadziej¢; bo nadzieja przejdzie z was do przysztych pokolen i ozywi je; ale jesli
W was umrze, to przyszle pokolenia beda z ludzi martwych” [But do have hope,
as hope will pass from you to future generations and will revive them; but if it dies
in you, then future generations will be from the dead] (Stowacki 1952, III: 13).
In the poem [I wstal Anhelli... z grobu...] [And Anhelli raised... from the grave...]
Stowacki presents the image of the resurrection: “Wstalismy i ku Polszcze szli...”
[And we rose and headed towards Poland...] (Stowacki 1960, XII, part 1: 280).

The poet refers to the subject of the November Uprising in Duma o Wactawie
Rzewuskim [Elegy for Wactaw Rzewuski] (1833) and in the poem Sowinski
w okopach Woli [Sowinski in the Trenches of Wola] (1844—1845). Presenting the
figure of Jozef Longin Sowinski in the poem, he stylized him as a martyr, present-
ing his courage, bravery and patriotism. The protagonist, despite his disability,
fights for the homeland. In the poem Proroctwo [Prophecy] of 1847, the poet
includes references to the names of the November Uprising participants: General
Henryk Dembinski (oak), Colonel Karol Rozycki (rose) and Colonel Mikotaj
Kamienski (stone). Juliusz Kleiner emphasized that Stowacki “was playing with
the prophecy of the great emigration quest, led by the rose with the stone and the
oak” (Kleiner 1927: 198). Under the leadership of those three persons, the fight
will begin. The poem can be interpreted as signalling the outbreak of war, as al-
ready its title indicates the visionary nature of the piece.

In the poem Uspokojenie [Silence] (1844—1847) Stowacki heralds a future
uprising of the Warsaw people. The text was published for the first time in 1861,
after patriotic manifestations in the capital city (Kleiner 1927: 180). In Grob
Agamemnona [Agamemnon s Tomb], the poet compares the failure of the Novem-
ber uprising to the failure of the Greeks at Chaeronea. He accuses Poles to have lost
their national identity. Poland became “a parrot of nations”, “a servant of others”.

The patriotic issues are also visible in the Genesis philosophy of Stowacki.
The poet demanded transformation of the nation. He was a supporter of the so-
called revolution of spirit. Makowski observes that although Romantic poets used
the category of the “spirit of nation”, or “mission of nation”, they understood them
in different ways (Makowski 1993: 103). Stowacki, presenting the concept of the
nation in his Dialog troisty [Triple Dialogue], attributed specific significance to
bloody revolutions:
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[...] przez rewolucje leczg si¢ przestarzate narody — albowiem rozbicie czarow
formy, ktora duchy ugniatata, dopomaga wyjsciu na wierszch wigkszych duchow...
a na wlasciwe nizsze miejsca straca te niedotezne — a uprzywilejowane.

[obsolete nations are treated through revolutions — since breaking the spells of the
form that have been pressing the spirits, helps to reveal higher spirits... knocking
off those sick ones — although privileged.]

(Stowacki 1954, XIV: 316)

The Polish nation plays a key role in Stowacki’s texts referring to patriotic is-
sues. “Through horrible suffering that hardened and strengthened the Polish spirit,
the Polish nation exceeded others with its heroism and holiness, took the ‘papacy
of the spirit’, became the saviour of peoples, blazing the trail towards the King-
dom of God on Earth” (Walicki 1977: 97).

The Genesis nation is a collective form, gathering individual spirits within one
entity; it is one of developmental “levels” of the spirit. What proves an important
factor for Stowacki is a common spirit, idea, aim and not the territory where this
community, making up the nation, gathers (Makowski 1993: 103).

The Polish nation is the highest and the most perfect form of the Slavonic
identity (Makowski 1993: 104). “Ta pierwsza wi¢c rasa §wiata... rasa pierwsza
w Slowianszczyznie = ta Polska” [Thus, this first race of the world... the first race in
the Slavonic = this Poland] (Stowacki 1956, VII: 309). Stowacki presents the Sla-
vonic race as a model and contrast with the Franconian. In the letter Do Ksigcia 4. C.
[To Prince A.C.] he writes:

[...] stowianska rasa jest jedna z ras pozniejszych... na przyszio$¢ przez Boga
przygotowanych. [...] Polak wszystko to... co Francuz... uczyni —, najpierwsze-
mu frankonskiej rasy cztowiekowi nie ustapi; [...] Francuzow zatem czynnosc:
szwedanie si¢ ciggle za niskiemi docickaniami praw postepu, moze by¢ dla nas
doskonatg igraszka... ale nie wzorem przysztosci — nie forma — nie nadzieja dla
ducha takiego, jakim jest duch W. Ks. Mosci = Polski Duch wytrawiony.

[the Slavonic race is] one of later races... prepared by God for the future [...]
A Pole will do everything... that a Frenchman... will do —, will not be second to
the first man of the Franconian race; [...] Therefore, the French practice: continu-
ously loitering to follow their mediocre inquiries concerning the laws of progress
can be a great fun for us... but it is not the model of future — not a form — not
a hope for the spirit such as the spirit of Your Grace = the Polish etched spirit.]
(Stowacki 1956, VII: 308-309)?

2 Cf. Jakobiec (1959). See also the opinion of Jan Gwalbert Pawlikowski concerning the Sla-
vonic race: “In Stowacki, we meet an apparent contradiction: one time he speaks about the young
age of this race, and another about the ‘seniority’ of its spirit. This is related to the following view:
‘Races are new urns for old spirits’. [...] Thus (physically) younger races can be inhabited by old
spirits [...]” (Pawlikowski 1930: 90).
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In the opinion of Polish Romantic poets, the Slavs play a leading role in the
human history. According to Adam Mickiewicz, it is the “Slavonic man” that re-
veals the universal secret of man. The Slavs are almost a symbolic “pre-nation”,
in the soul of which one can find the key to understanding mankind (Witkowska
1973: 170). Jarostaw Lawski emphasizes that Mickiewicz “believed in the supra-
linguistic and supranational community of Poles, Lithuanians, Ruthenians, Jews
and other nations” (Lawski 2010: 390).

Stowacki believed that the Slavonic race is the only “model for the future”, as
it demonstrates creative possibilities and spiritual power. In Krél-Duch [ The Spirit
King], he wrote:

I rzekta: ,,C6z jest w tym Stowian narodzie,
Ze$my tak wszyscy sa w nim zakochani?

Nie wiem — ojczyzny sa inne na ziemi,

A ta si¢ zdaje nad gwiazdy ztotemi

Wysoko — jednak — jednak nie wiem czemu
Ja do niej lecg — ja kocham — jej zadam.

[And she said, What is in this Slavonic nation,

that we all are so in love with it?
I don’t know — there are other homelands on Earth,
but this seems to stay above the gold stars,

High — but — yet, I don’t know why
I am flying towards it — I love it — I desire it.]
(Stowacki 1975, XVII: 897)

This words are uttered by one of the listeners to the rhapsodist’s song — a “proud
lady”, beautiful as Venus. She delivers a hymn for the Slavs. The Slavs show the
direction which should be followed by other nations.

Among the Slavonic nations, the first place falls to Poland. The Polish nation
is the community of “the highest and the oldest spirits on Earth” (Stowacki 1956,
XIV: 255). In the letter Do Ksigcia A. C., the poet writes that the Polish nation was
created from spirits overwhelmed with the idea of freedom. This is the “class” of
the oldest, therefore most experienced and most excellent, spirits.

Stowacki places the Poles “at the ultimate level of the human history and
claims that ‘in future, the entire earth should be Polish’ [...], i.e. it must reach this
level of excellence that has been reached by spirits forming the Polish nation”
(Makowski 1993: 106). Poland is the highest nation; it provides a stage which
other nations must pass in future. When all of them already reach the level of
Poland, the nationalities will be “dissolved”: “To dissolve nationalities — by the
height, by the angel nature of the Polish spirit, is one of the messianic missions”
(Stowacki 1955, XV: 484).
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In Samuel Zborowski, the Lawyer claims that the path to the final aims leads
just through Poland, and its spirits must sacrifice and die for it:

Ze przez ojczyzne nasza... szto zbawienie,
Ze ona byta ostatecznym koncem
Zywota ducha ludzkiego — ze ona
Mogta te ziemig¢ jedna wzig¢ w ramiona
[ umilowa¢ — i odda¢ ja sloncem.

[That through our homeland... salvation came,
that it was the ultimate end
of the human spirit life — that only it
could take this land in its arms
and love it — and to give it back as the sun]
(Stowacki 1963, XIII, part 1: 216)

Poland (homeland) is the final incarnation of the human spirit — “the ultimate
end”. Spirits, in order to reach the Jerusalem of the Sun (the final aim), must
“pass” through Poland and sacrifice for it. Poland is “the aim and the peak of the
earthly holiness” (Stowacki 1954, XIV: 254). Wtodzimierz Szturc believes that
Stowacki make the time of the coming of God’s kingdom conditional on national
revolutions and the widespread revolution, and he assigned a particular role in
salvation to Poland and the Slavonic (Szturc 1997: 65). The Slavs are “factors of
spiritual freedom” for Stowacki (Stowacki 1956, VII: 311).

In Samuel Zborowski, in letters Do Ksigcia A. C., in the brochure Do Emi-
gracji o potrzebie idei [To Expatriates on the Need for an Idea], the poet empha-
sizes the role of freedom in development of the nation, praising “an ancient Polish
Idea” — the idea of golden liberty. Stefanowska points to the fact that Romantic
interpretation of /iberum veto took a symbolic meaning; it was an expression of
modern individualism (Stefanowska 1995: 150). From Stowacki’s perspective,
the old Polish /iberum veto defended rights of an individual, made it possible to
oppose the community. Liberum veto is considered by the poet to be the highest
achievement of the idea of freedom, as it permitted the sustaining of the individual
will of the spirit. In his opinion, abolition of this right is equal to the impediment
to growth. Stowacki demands restoration of /iberum veto principles, as it was to
warrant the spiritual freedom (Kryszczuk 2011: 252).

In List drugi do Ksigcia A. C. [The Second Letter to Prince A. C.], Stowacki
asks the Prince to save “the National Spirit of Golden Polish Liberty” (Stowacki
1955, XV: 320), since the poet believes that restoration of this right will ensure that
an individual will not be forced to subordinate to the community (Kowalczykowa
1973: 293-294). “Golden Liberty”, “holy spiritual freedom” of the former Polish
Republic did not hinder or restrict an individual, since “the will” of one citi-

bE 13

zen was respected by everybody. It was only later that “victuals”, “goblets”
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and “money” distorted the idea of liberum veto, “buying” the unanimity of the
human voice.

Stowacki justifies the need to restore the rules of confederation as an old Polish
form of gathering. He considers it to be the best organisational form of Poles
in exile. This form is founded on liberum veto, the idea of contradicting®. He
believes that foreign constitutional models should not be followed, as this will
contribute to the destruction of Poland and impede progress. The French consti-
tutional system cannot be applied in Poland, as every nation must create its own
constitutional forms: “Inne wigc formy rzadu z natury ducha naszego wynikaja
— inna chwata republikanckie duchy nasze w Europie uwienczy...” [Therefore,
[...] other forms result from the nature of our spirit — our republican spirits in
Europe will cover themselves in another glory...] (Stowacki 1955, XV: 321).
The nation — as the “leader”, “model to the people” — betrays its own idea and
the Genesis principle of world development when it becomes an “imitator” of
other nations.

The poet wants to cover the entire humanity with the idea of the Polishness.
Poland’s independence is to be a condition for completing the Genesis growth.
Poland is to be a new Saviour:

[...] zmartwychwstania Polski dawnej z ducha Bozego oczekujemy jako Mess-
jasza Narodow, ktory ani z ziemi, ani z oblokow, ale z serc 1 z duchéw naszych
urodzi sig¢ 1 stanie jako milijonowy Zbawiciel.

[ we are awaiting the resurrection of former Poland upon the Spirit of God as the

Messiah of Nations, who will be born neither from the earth nor from clouds, but

will be born from our hearts and spirits to become the Saviour of millions.]
(Stowacki 1954, XIV: 254)

Poles must sacrifice their life not only for themselves, but also for nations
“indolent” in bodily forms. Stowacki sees the cause of the collapse in idleness and
apathy of the nation. The bondage was the punishment for spiritual stagnation.
Poland became a “beggar” of nations, miserable and oppressed. However, the poet
believed in the “true” revolutionary struggle. In his poem [Kiedy prawdziwie Po-
lacy powstang...] [When the Polish People Truly Arise], he criticises the Galician
Uprising of 1846, which failed because it was not yet a demonstration of spiritual
maturity (Sawrymowicz 1980b: 102—-104).

Makowski, interpreting the Genesis theory of Stowacki, observes that the poet
believed that “the Slavs and the Poles [...] are to give to humanity the Genesis
Pope, the global Spirit King who will lead the world towards ultimate aims™ (Ma-
kowski 1992: 59).

3 Cf. Kridl (1924: 341). About the idea of liberum veto and confederation, see also Markiewicz
(1994: 171-179) and Kryszczuk (2011: 251-257).
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Stowacki’s patriotic feelings are expressed in his enthusiastic reaction to the
information on the Spring of Nations in 1848. The poet wanted to be in the centre
of the events (Nawrocka 2012: 224). Disregarding his health condition, he went
to Greater Poland to join revolutionary operations. On 27 April 1848, he partici-
pated in the meeting of the National Committee in Poznan. According to Julian
Klaczko, the poet took part in the discussion. However, the Greater Poland Upris-
ing was not successful (Siwicka 1995: 181). Nevertheless, Stowacki treated it as
a demonstration of development of the society. “Among all fellow countrymen
met in Poznan and Wroctaw, he propagated the idea of Genesis Messianism and
patriotism” (Makowski 1987: 173).

Michat Kuziak considers the author of Kordian to be a critic of Poland and
Poles. “The Polish identity presented by the poet seems to be undecided, ambiva-
lent and full of contradictions [...] Stowacki is aware of the need to break with
the past, while at the same time, he is searching in the past for the sources of the
present time” (Kuziak 2010: 80).

This paper refers only to some pieces reflecting the presence of patriotic issues
in the oeuvre of the author of Krol-Duch. Early texts prove the poet’s enthusiasm
for revolutionary actions. In the pre-mystic period, Stowacki criticises the No-
vember Uprising, accusing the nation of losing its identity. In Anhelli, he harshly
evaluates Siberian exiles. Genesis works bring a new concept of the nation — Po-
land in Stowacki’s interpretation aims not only towards the freedom of the Polish
nation, but also all of humanity.
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Summary

This article discusses patriotic issues in the works of Juliusz Stowacki. It focuses on the texts
devoted to the November Uprising. The poet’s early (youthful) works, including the very first ones,
in which he showed ways of regaining independence, are subjected to interpretation. In these works,
Stowacki writes about his love for his homeland, and thus they are testimony to his patriotic feel-
ings. The poet demands that the nation undergo a transformation. The independence of Poland is
his poetic dream. Stowacki takes up the subject of important historical events and recalls the figures
of heroes fighting for a free homeland. The resurrection of the nation is Stowacki’s poetic dream.
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Jesli hasto matka Polka wywotuje jakies literackie skojarzenie, to najprawdopo-
dobniej jest nim utwor Adama Mickiewicza zatytutowany Do matki Polki, opubli-
kowany po raz pierwszy 30 sierpnia 1831 roku na tamach ,,Gonca Krakowskiego”
(Mickiewicz 1831: 784). Tytutowe okreslenie, jak si¢ wydaje, dos¢ dobrze zado-
mowito si¢ w polszczyznie, cho¢ doszto do pewnych przesunie¢ w jego potocz-
nym rozumieniu w stosunku do pierwotnie (tzn. przez pierwszych czytelnikdw)
przypisywanych mu znaczen, a z pewnoscig ulegto ono stereotypizacji (Bartminski
2008: 45-46). Dzisiaj wyrazenie to rodzi skojarzenia z okreslonym modelem bycia
kobietg w polskim spoteczenstwie. O obecnosci tego wzorca — w zyciu lub przynaj-
mniej w wyobrazni narodowej wspolnoty — $§wiadczy zarliwa walka toczona z nim
pomimo uptywu lat przez krytyke feministyczng (Pozegnanie... 2012). Zjawiska te,
natury socjologicznej, nie beda przedmiotem niniejszego szkicu historycznoliterac-
kiego, lecz warto moze pamietac, ze omawiane w artykule zagadnienia znajdujg od-
legte $wiadectwa swojego ,,dlugiego trwania” takze we wspotczesnych sporach,
stad ich podejmowanie nie ma (nie musi mie¢) wartosci tylko akademickie;j.
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Jedno z pytan, jakie pojawiajg si¢ niekiedy podczas lektury wiersza Mickie-
wicza, dotyczy literackich protoplastek tytulowej bohaterki. Formulowanie tego
problemu badawczego z perspektywy ex post niewatpliwie ukierunkowuje poszu-
kiwania, stawiajac posta¢ matki Polki w centrum rozwazan, co wptywac z kolei
moze na wybiodrcze wskazywanie jej poprzedniczek lub ich cech. Innymi stowy,
optyka ta grozi niebezpieczenstwem wydobywania z przesziosci jedynie tych
elementow, ktore pozwalaja odnies¢ si¢ do przyjetej przez interpretatora wizji
utworu z 1831 roku. Odmienne ujecie stanowitaby szeroka refleksja nad figura
matki/obywatelki w literaturze przedlistopadowej, w ktorej bohaterka Mickiewi-
cza bylaby tylko jedna z kolejnych realizacji motywu znanego od dawna i w roz-
norodnych wariantach. Ze wzgledu jednak na ramy niniejszego artykutu oraz jego
cel wybra¢ nalezy pierwsza perspektywe, akceptujac wskazane jej utomnosci,
a zwlaszcza selektywnos¢.

W przyjetym za$ spojrzeniu jako antenatki matki Polki wymienia si¢ dwie
kreacje, obie autorstwa Franciszka Dionizego Kniaznina: matke Spartanke oraz
matke obywatelke. Podobienstwa sg tak wyrazne, ze w literaturze przedmiotu po-
jawito si¢ nawet stwierdzenie, iz ,,wiersz Mickiewicza [...] wydaje si¢ by¢ para-
frazg starszego o pot wieku wiersza Kniaznina pod tytulem Matka obywatelka”
(Walczewska 1999: 54). Warto zastanowic sig, czy az tak daleko idace stwierdze-
nie jest uprawomocnione.

Aby to uczyni¢, wypadnie zacza¢ od — z konieczno$ci pobieznej i wybidrczej
—analizy obu Kniazninowskich bohaterek. Matka Spartanka to tytut opery wysta-
wionej po raz pierwszy w Putawach 15 czerwca 1786 roku z Izabelg Czartoryska
w roli tytutowej (Jendrysik 1958: 40-41). Akcja jest szczatkowa, a dotyczy przy-
gotowania Spartan do wojny, przebiegu samej walki, a nastgpnie tryumfalnego
powrotu zwyciezcodw. Punkt ciezkosci, jak si¢ wydaje, zostat jednak potozony na
wypowiedziach postaci. Istotne jest przede wszystkim zachowanie Teony, tytu-
towej bohaterki, oraz pozostalych spartanskich kobiet w obliczu niebezpieczen-
stwa grozacego ojczyznie. Kiedy pierworodny matki Spartanki bedzie wyruszat
na wojng, rodzicielka pozegna go nastgpujacymi stowami:

Kocham cig, synu, lecz ojczyzng wigce;.

Ojczyzna i serc, i dobr naszych pani:

Ty u mnie jestes$ i po niej, i dla nié;j.

Skoro$ jej nie wart, nie jestes mym synem;

Nie jeste$ — ani zOw si¢ Spartaninem!
(Kniaznin 1958: 72)

Kiedy z kolei w drugim akcie przybedzie Helota, pelnigcy rolg ,.herolda”,
aby poinformowa¢ pozostate w miescie kobiety o przebiegu walk, spartanskie
matki na wie§¢ o $mierci swych dzieci nie wpadna — jak mozna by si¢ spodzie-
wac — w rozpacz, nie beda szlochaé, nie uronig ani tzy. Przeciwnie, demonstrowac
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zaczynajg one wowczas dume z potomkow, ogarnia je zbiorowy — chcialoby sie
powiedzieé: wrecz ekstatyczny — entuzjazm, radujg si¢ ze ztozonych ofiar. Jesli
w ich sercach zaswitajg jakiekolwiek ludzkie, macierzynskie uczucia, ktére mo-
glyby one zywi¢ wobec poleglych dzieci, to kobiety natychmiast je wypieraja.
Jedna z nich zadeklaruje na przyktad:

Zgingt Elpenor. Zal mi go! Co mowie?
Niech zginat! Jeszcze sg mi dwaj synowie.
Merop, brat jego, zemsci¢ si¢ wnet leci;
Niech i ten zginie! Zastapi go trzeci.
(Kniaznin 1958: 79)

Mozna by przytacza¢ wigcej wypowiedzi utrzymanych w podobnym duchu.
Zaproponowana probka wydaje si¢ jednak dostatecznie reprezentatywna, aby na
jej podstawie zaryzykowac poczynienie kilku spostrzezen, dotyczacych ,,spartan-
skiego” modelu matki. Jedng z jej naczelnych trosk (jesli nie w ogdle jedyna)
jest stuzba ojczyznie, co jako kobieta moze uczyni¢, wydajac na $wiat synow
1 wychowujgc ich w duchu patriotyzmu. Warto tu doda¢, ze Teona ma réwniez
corke (ktos wszak musi przejac paleczke w tej sztafecie). Mito§¢ Spartanki wobec
jej syna jest jednak do$¢ nietypowa. Bohaterka nie wpisuje si¢ w stereotyp matki
jako istoty czutej i opiekunczej. Przeciwnie, Teona kocha potomka warunkowo,
postepuje wobec niego raczej okrutnie, by nie rzec — bezwzglednie. Zapowiada,
ze nie zawaha si¢ wyrzec dziecka, jesli nie spetni ono jej oczekiwan'. Ostatecznie
kreacja ta sprawia wrazenie do$¢ ekstremalne;.

Wrazenie tagodniejszej postaci sprawia matka obywatelka. Dotyczacy jej
wiersz w pierwsze] redakcji (pod tytutem Do dziecigcia. Czulos¢ matki) powstat
jeszcze przed omoéwiong wyzej opera, a opublikowany zostat w 1783 roku (Boro-
wy 1948: 112). W kolejnych wersjach Kniaznin dokonywat pewnych modyfikacji,
np. dodawat zwrotki lub zmienial leksyke strof, przy zachowywaniu ich podobien-
stwa semantycznego, co zresztg byto charakterystyczne dla praktyki tworczej poety
(Kostkiewiczowa 1971). Niezaleznie od wariantu schemat sytuacji lirycznej w oma-
wianym utworze pozostaje ten sam: $piewana niemowleciu kolysanka przeradza si¢
w rozmys$lania mtodej zapewne matki nad przysztoscig jej potomka. Poczatkowo
wyobraza sobie ona rados¢, jaka bedzie czerpac z zaszczytnego tytutu rodzicielki
cnotliwego obywatela, niespodziewanie jednak nachodzg ja watpliwosci:

Kt6z wie, co jeszcze by¢ moze?
Ah! sztylet serce przenika...
Poczwara jaka$ (o Boze!)

Staje mi dzika.

! Podobny motyw znalez¢é mozna wezeséniej np. w literaturze konfederacji barskiej, w ktorej
matka Ojczyzna zaluje, Ze w ogole poczeta niewiernego syna, Stanistawa Augusta Poniatowskiego
(Napominanie 2005: 68).
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Moze to nikczemnik jaki,

Co ma swe imi¢ zniewazy¢

Lub na postepek wszelaki
Niecnoty zazy¢?

[.]

Taz by nadgroda i ta mi
Pociecha z ciebie by¢ miata?...
Rzekta; i oczy swe tzami
Gorzko zalata.
(Kniaznin 1948: 113-114)

Chociaz trudno jest porownywac postawe matki obywatelki i Teony, pierwsza
bowiem poddaje si¢ jedynie przykrym wyobrazeniom, podczas gdy druga ma do
czynienia z rzeczywistg sytuacja, to ze wzgledu na zbieznos¢ przedmiotu trosk obu
postaci warto dokona¢ zestawienia. Ot6z, bohaterka wiersza — podobnie jak jej
siostra z libretta opery — jest przedstawiona przede wszystkim jako patriotka. Nie
pragnie, by syn jej wstawit si¢ jako polityk, naukowiec czy mysliciel, lecz aby byt,
jak sie wydaje, po prostu dobrym cztowiekiem, czyli dobrym obywatelem i wier-
nym synem ojczyzny®. Marzenie to tak glteboko przepetnia bohaterke, ze samo
wyobrazenie potencjalnej zbrodni dziecka, polegajacej na zdradzie kraju, dopro-
wadza kobiete do szlochu. Rozpacz nie przejawia si¢ jednak w radykalnym gescie
matki Spartanki, czyli w grozbie wyrzeczenia si¢ syna w razie sprzeniewierzenia
si¢ przezen patriotycznym obowigzkom. Obywatelka ,,gorzko placze”: swiadczy
to z jednej strony o jej ogromnej wrazliwosci, ale z drugiej — jak mozna przypusz-
cza¢ — robwniez o biernosci. Gdyby syn bohaterki rzeczywiscie okazat si¢ zdraj-
ca, najprawdopodobniej cierpiataby ona w samotnos$ci, by¢ moze nawet zostala
swego rodzaju meczennica (wszak takze w sercu jednego z przedstawien Matki
Boskiej tkwi siedem mieczow bolesci), lecz nie zerwataby — przynajmniej nic na
to nie wskazuje — wiezi 1aczacych ja ze zbrodniarzem. Postawa matki obywatelki
cechuje si¢ zatem nie tylko patriotyzmem, lecz takze czuloscig wobec dziecka
i pokora wzgledem losu.

Powyzsze interpretacje, jak mozna byto zauwazy¢, ufundowane zostaty na
pewnym milczacym zatozeniu: oba utwory ustanawiajg pewien wzor kobieco$ci/
macierzynstwa/obywatelstwa. Zarysowane powyzej modele mozna wykorzystaé
na dwdéch poziomach. Po pierwsze, rekonstrukcja postuzy¢ moze wyltacznie jako
klucz do interpretacji dzieta. Po drugie jednak, przyja¢ mozna, ze odkodowany
wzor oddziatywal na rzeczywistos¢ i w zwiazku z tym zastanowic sie, jak funk-

2 Interesujacym zagadnieniem, ktore niestety trzeba pozostawi¢ poza niniejszymi rozwazania-
mi, byloby pytanie o stanowisko utworu w kwestii uksztattowania cztowieka: Czy ludzki charakter
jest zdeterminowany wylacznie przez przyrodzona nature, czy tez mozna nan wpltywac (a jesli tak,
to do jakiego stopnia) poprzez wychowanie?
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cjonowat na ptaszczyznie spolecznej. W analizowanym przypadku takze to dru-
gie, socjologizujace ujecie wydawatoby sie uzasadnione. Zachowaty si¢ bowiem
$wiadectwa z epoki potwierdzajace, iz taka ,,projektujaca” role dzietom Kniazni-
na przypisywano.

Libretto Matki Spartanki po raz pierwszy opublikowano w Poezyjach Fran-
ciszka Dionizego Kniaznina z 1787 roku. Wraz z tekstem opery zamieszczono
tam krotkie wierszowane utwory podpisane nazwiskami: Juliana Ursyna Niem-
cewicza, Stanistawa Potockiego oraz anonimowy, przypisywany Stanistawowi
Trembeckiemu (Kniaznin 1958: 290), ktore w mniejszym lub wiekszym stop-
niu wychwalajg autora za zaproponowanie kobietom nowego modelu roli spo-
tecznej. By¢ moze dostrzegalna stawala si¢ wowczas dezaktualizacja dawnych
wzorcow kobiecosci. Niewykluczone tez, ze ze wzgledu na dynamiczng i trudng
sytuacje polityczng poszukiwano sposobow zaangazowania kobiet we wspdlnote
czy tez wykorzystania ich sit i zasobéw w walce o zachowanie ojczyzny. Ilustruje
to zwlaszcza wiersz Niemcewicza zatytutowany Do Polek, majacy szczegdlnie
»projektujacy” charakter. Znajduja si¢ tam np. zalecenia:

Matki na wzor Spartanek! na wasze skinienie
Zginie wstydna nieczuto$¢, migkko$¢ i spodlenie.
Wréci si¢ przodkow stawa cnota od was wlana:
Tarnowski i Chodkiewicz z Czarneckim powstana.
(Niemcewicz 1787: 46)

Roéwniez wyrazenie matka obywatelka pojawialo si¢ coraz czgéciej. W dru-
kach ulotnych zwigzanych z Sejmem Wielkim znalez¢ mozna pochodzaca od niej
Odezwe, skierowang do syna-posta dziatajacego na niekorzy$¢ ojczyzny. Stowa,
ktore kieruje do potomka, brzmig jednak bardziej jak sparafrazowana wypowiedz
Teony: ,,Niechce cie mie¢ za Syna! zrzekam si¢ ciebie, bo$ ty si¢ w przod wyrzekt
Oyczyzny. Jestem Polka, a ty$ iuz Polakiem bydz przestal” (Odezwa 17917: 3).
Trudno w tym miejscu orzekac, na ile przyjeta maska byta zabiegiem retorycz-
nym, wykorzystaniem rozpoznawalnej juz konwencji w celach perswazyjnych,
w jakiej zas mierze agitacyjny charakter mogta czerpaé ze stopnia swojego praw-
dopodobienstwa w zmieniajacych si¢ warunkach spotecznych. Tak czy inaczej,
istotne wydaje si¢ samo siegnigcie przez anonimowego autora po t¢ wiasnie postac
(wzglednie postaci) z dorobku Kniaznina: $wiadczy to bowiem o jej (ich) rzeczywi-
stym zakorzenieniu w szeroko rozumianym owczesnym obiegu kulturalnym.

W tym momencie nalezy wroci¢ do postawionego wczesniej pytania o relacje
pomiedzy bohaterkami z Putaw a matka wykreowang przez Mickiewicza. Czy ich
zwiazek, podobienstwo jest tak oczywiste, jak si¢ niekiedy uwaza? Czy na linii
przekazu nie doszto po drodze do zadnych zataman ani zaktocen?

Oczywiscie, jak sygnalizowano, podobienstwom trudno zaprzecza¢. Jezeli
podporzadkowac interpretacje Do matki Polki charakterystyce adresatki, to nie-



70 Sara Anna Kusz

watpliwie uwypukli¢ nalezy jej patriotyczng postawe. Bohaterka ma co$ z bez-
wzglednosci Teony — wszak ,,wczesne okrgcanie ragk tancuchem” nie nalezy do
najpoblazliwszych zalecen wychowawczych. Zarazem i z czulsza, wedle zapro-
ponowanego odczytania, matkg obywatelka co$ ja taczy: sztylet, ranigcy serce
Kniazninowskiej bohaterki, zmienit si¢ w miecz (nawigzanie do siedmiu mieczy
bolesci?), przeszywajacy Matke Boska. Matka Polka ponadto, wedle rozpoznan
krytyki feministycznej, jako projekt kobieco$ci wymaga rezygnacji z seksualno-
$ci oraz wyzbycia si¢ wszelkich pragnien w ogole, poza podporzadkowaniem si¢
realizacji meskich celow. Posta¢ ta moze miec¢ juz tylko syna (Monczka-Ciechom-
ska 1992; Ostrowska 2004). Na marginesie wypadnie rowniez zwroci¢ uwage na
zupelie odmienng sytuacj¢ podawcza wystepujaca we wszystkich omawianych
dzietach. Libretto Matki Spartanki ma oczywiscie forme dramatu. Oda Kniaznina
z kolei, poza trzema wersami o charakterze ,,didaskaliow”, wypelniona jest wy-
powiedzig tytutowej bohaterki. Natomiast wiersz Mickiewicza to apel kierowany
przez osobg trzecia, m¢zczyzne (na co wskazuja formy gramatyczne czasowni-
koéw, np. ,,bawilt”) do adresatki, ktora nie zostaje dopuszczona do glosu. W tym
uktadzie komunikacyjnym zagadnienie tonu wypowiedzi, postrzegane w $wietle
relacji podmiotu lirycznego do wyglaszanego wezwania, ulega skomplikowaniu.
W gre wchodzi bowiem nie tylko projekcja wzoru roli spolecznej czy perswazja,
lecz takze ironia (Janion 1990: 149).

Wylaczne jednak koncentrowanie si¢ na tytutowej bohaterce w przypadku
wiersza Mickiewicza moze okaza¢ si¢ dyskusyjne. Warto w tym miejscu przy-
pomnie¢ obszerng i erudycyjng interpretacje Wactawa Kubackiego z 1961 roku.
Badacz po$wigcit kwestii dezaktualizacji dawnych modeli kobiecosci jedynie
jeden z ostatnich rozdzialéow obszernego artykutu. Samg analiz¢ rozpoczat na-
tomiast od umieszczenia utworu w tradycji genethliakonow, czyli wierszy na
narodzenie dziecka, siegajacej Wergiliusza (stynna Ekloga V), co juz wska-
zuje na ukierunkowanie jego odczytania. Jedng z wazniejszych propozycji in-
terpretacyjnych Kubackiego byto rowniez, jak si¢ zdaje, wyrdznienie dwoch
rodzajow umitowania ojczyzny, nazwanych w teks$cie ,,patriotyzmem rycersko-
-feudalnym” oraz ,,patriotyzmem demokratycznym” (Kubacki 1961: 28, 30).
Wiersz Mickiewicza mialby zwalcza¢ ten pierwszy na rzecz promocji drugie-
go. Budzaca nieuniknione skojarzenia, a przez to wartosciujaca nomenklatura
moze dzisiaj razi¢, lecz nie wydaje si¢ to dostateczny powdd, aby apriorycznie
odrzuci¢ calg propozycj¢ oraz ptynace z niej wnioski. Warto raczej poswieci¢
wskazanym kategoriom nieco uwagi.

Model pierwszy, obrazowo moéwiac, to Swiat, w ktoérym patriota, kiedy ojczy-
zna jest zagrozona, moze dosigs¢ konia i w otwartym polu wedle wszelkich zasad
honorowej walki stawi¢ czota wrogowi. Stad wiec nawigzanie do rycerskiego eto-
su w jego nazwie. Drugi rodzaj patriotyzmu rezygnuje z tradycyjnie rozumiane;
uczciwo$ci w starciu z wrogiem, wymaga za$ skrytosci, zdrady i podstepu lub
tez inaczej: bolesnego rozstania z wartosciami moralnymi ojcow. W przestrzeni
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aksjologicznej, stanowigcej ramy interpretacji z 1961 roku, ,,demokratyczno$¢”
tego modelu polegataby na jego powszechnej dostepnosci, ktora nie stanowita
waloru pierwszej elitarnej koncepcji. Przeprowadzona charakterystyka obu od-
mian patriotyzmu prowadzi¢ moze jednak do wskazania innego kryterium ich
rozroznienia. Wydaje si¢ bowiem, Ze nie sg one uzaleznione jedynie od formacji
gospodarczo-spotecznej, w ktorej funkcjonuja, lecz rowniez od etyki stanowiace;j
ich fundament.

W ogromnym uproszczeniu powyzsza propozycja prowadzitaby do postrze-
gania ,,patriotyzmu feudalno-rycerskiego” jako opartego na etyce honoru w walce
z nieprzyjaciotmi, podczas gdy ,,patriotyzm demokratyczny” uzalezniony bylby
od zaakceptowania przez spoteczenstwo lub jednostke etyki zdrady, czyli sys-
temu moralnego aprobujacego lub przynajmniej dopuszczajacego zastosowanie
tradycyjnie nieuczciwych praktyk w okreslonych warunkach?®. Sugestii tej row-
niez mozna wiele zarzuci¢. Kontrowersyjny chociazby pozostaje nadal problem
zdrady (spisku itp.) w romantyzmie. W praktyce nierzadko decydowano si¢ na
niejawne metody walki z zaborcami, lecz moralnie wciaz pozostawato to wybo-
rem dyskusyjnym (Janion 1990; Chwin 1993). Kordian wszakze mdleje przed
drzwiami sypialni cara. Ze wzgledu na rozleglos¢ i ztozono$¢ przywotanej pro-
blematyki kwestia ta nie zostanie rozwinigta, niemniej jednak wykorzystam pty-
nacg z niej inspiracje. Wydaje si¢ bowiem, ze za propozycja Kubackiego, aby
rozpatrywac wiersz Mickiewicza w perspektywie przechodzenia od ,.patrioty-
zmu rycersko-feudalnego” do ,,patriotyzmu demokratycznego”, kryje si¢ cheé
uwzglednienia srodowiska narodzin, a nastepnie funkcjonowania utworu. Innymi
stowy, chodzitoby o zwrocenie uwagi na okoliczno$ci historyczne oraz spoteczne,
w ktorych powstawato dzieto. W niniejszych rozwazaniach warto wigc skupic sie
na zagadnieniu istnienia tzw. §wiadomos$ci narodowej za czasOw Kniaznina oraz
Mickiewicza.

Dos$¢ dobrze wydaje si¢ ugruntowane w literaturze przedmiotu rozpoznanie,
zgodnie z ktorym oderwanie definicji narodu od elementu panstwowosci oraz te-
rytorium to wynalazek XIX-wieczny. Uprzednio nardd postrzegano jako nieroze-
rwalnie zwigzany z przypisanym mu obszarem: bez ziemi, bez granic, bez mapy
twor taki nie mogt istnie¢, nie miescito si¢ to po prostu w é6wczesnej wyobraz-
ni. Swiadcza o tym m.in. podreczniki z epoki do ,,prawa narodéw” (dzisiejszego
prawa mi¢dzynarodowego publicznego), np. Hieronima Stroynowskiego (Nauka
prawa..., 1785) czy Remigiusza (Stanistawa) Ladowskiego (Prawo natury...,
1793). Argumentowi temu mozna by zarzuci¢, ze jezyki prawny oraz prawniczy
majg charakter specjalistyczny i formutuja na swoje potrzeby wiasne stowniki,
ktore nie muszg odpowiadaé powszechnym intuicjom. Jednakze nawet w potocz-

3 Podobne rozréznienia pojawialy si¢ juz wezesniej w literaturze. Stefan Chwin (1993) mowit
o ,.etosie rycerskim” oraz ,,etosie maski”, natomiast Maria Janion (1990: 145-146) postugiwata si¢
m.in. nastepujacymi okresleniami: ,,dylemat (konflikt) dwoch sumien” lub ,,dwoch moralnosci”,
,.etos »honoru«” i ,,etos »ojczyzny«” czy ,.etos rycerski” i ,,etos spisku”.
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nym rozumieniu panstwowos$¢ byta warunkiem koniecznym istnienia narodu.
Linde np. odpowiednie znaczenie rzeczownika narod definiuje nastepujaco: ,,caty
ten zbior ludzi iednego i¢zyka, iednych obyczaiow, w iednym kraiu osadzonych”
(Linde 1809: 252).

Kolejnym dowodem jest literatura ,,rozbiorowa”, a zwlaszcza ta powstajaca
po 1795 roku, kiedy kres panstwa polskiego okazat si¢ (wydawat si¢) definityw-
ny. Owczesni Polacy staneli wowczas przed ogromnym problemem tozsamoscio-
wym. Pytali: Kim jestem? i bardzo czesto nie znajdowali odpowiedzi, poniewaz
Polakami juz dtuzej by¢ nie mogli — skoro takie panstwo nie istniato — za§ wielu
z nich nie poczuwalo si¢ do identyfikacji z narodami zaborcoéw. Utrata funda-
mentu wlasnej tozsamosci skutkowata frustracjg, depresja, a niekiedy nawet po-
wtorzeniem gestu Katona, czyli samobdjstwem. O zwigzanej z tym ,,rozpaczy
o$wieconych” przejmujaco i przekonywajaco pisat Piotr Zbikowski:

Wszystkie jednak koncepcje upadku Polski, niezaleznie od dzielacych je roznic,

zgodne sa co do jednego: ze upadek ten jest ostateczny i nicodwracalny, tym
samym wigc na odzyskanie niepodlegloéci nie nalezy mie¢ zadnych nadziei.
W pierwszych miesigcach i latach po klgsce insurekcji, nastgpnie za$ po trzecim
rozbiorze i abdykacji Stanistawa Augusta przekonani sg o tym wszyscy. [...]
Te uczucia, postawy i prze§wiadczenia znalazty swoj wyraz takze w poezji poroz-
biorowej, w tworczosci tych poetow, ktdrzy znalezli wowczas w sobie dosc¢ sity,
odwagi i wewngetrznej determinacji, aby zadokumentowaé w stowie pisanym bol
i rozpacz polskich patriotow pozbawionych wraz z kleska insurekcji wolnos$ci
i nadziei (Zbikowski 1998: 186-187).

Kontekst ten, jak sadze, warto uruchomié przy analizie stopnia podobienstwa
pomiegdzy postaciami wykreowanymi przez Kniaznina a bohaterka Mickiewi-
cza. Pod tym wzgledem obu pisarzom przyszto bowiem tworzy¢ w catkowicie
odmiennych warunkach — okoliczno$ci te za$ sg posrednio wpisane w zaprojek-
towane przez nich modele kobiecego patriotyzmu, a przynajmniej zashugujg na
uwzglednienie przy rekonstruowaniu tych wzorcow.

Matka obywatelka zatem (podobnie jak matka Spartanka, jesli potraktowaé
ja jako literacki kostium) mogla z pelnym przekonaniem wychowywaé syna
na patriot¢, aby nastepnie ztozy¢ go na oftarzu ojczyzny. Wiedziata bowiem,
ze jej dziecko jest Polakiem, ktore — dodatabym za inspiracjg Kubackiego, jak
rowniez Janion i Chwina — z podniesiong przyltbica moze walczy¢ za Polske.
Matka Polka nie miata takiego komfortu. Za jej czaséw nie byto takiego organi-
zmu panstwowego jak ,,Polska”, a zatem syn nie mogt zaciggnaé si¢ w szeregi
oficjalnej armii, aby wedle wszelkich zasad honoru odpiera¢ najezdzce. A jed-
nak pomimo tych niesprzyjajacych okolicznosci to wlasnie ona nosi imi¢ Polki.
Dlaczego?

Jak wspominano, to na poczet zastug XIX stulecia zaliczy¢ nalezy unieza-
leznienie pojecia narodu od komponentu panstwowosci. W polskiej kulturze ro-
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zerwanie tego zwigzku jest czytelne w literaturze romantycznej: zarbwno emi-
granci, jak i osoby pozostajace na ziemiach wcielonych do panstw zaborczych
bez wahania nazywali siebie Polakami. Laczyto ich odwolywanie si¢ do wspdlnej
tradycji i oparte na niej poczucie duchowego pokrewienstwa.

Matka Polka funkcjonuje juz w tych nowych warunkach. Jej identyfikacja na-
rodowa w tym $wietle nie tylko podkresla jej patriotyzm, lecz takze stanowi wia-
$nie $wiadectwo wiary w istnienie narodu — pewnego kulturowego dziedzictwa,
z ktorym mozna si¢ utozsamia¢ — niezalezne od trwania suwerennego panstwa
na wydzielonym granicami terytorium. Decyzja o bezgranicznym poswigceniu
si¢ dziecku 1 wychowaniu syna na Polaka-patriot¢ w jej sytuacji nie jest jedynie
wyborem jednego z wielu mozliwych wzorcow pedagogicznych czy modelow
kobiecos$ci: to rowniez, a na potrzeby niniejszych rozwazan przede wszystkim,
dowod kolosalnych i doniostych zmian, ktore zaszly w Swiadomosci polskiego
spoteczenstwa od czas6w stanistawowskich.

W powyzszych ustaleniach dopatrywatabym si¢ owego poszukiwanego ,,zata-
mania” na prostej linii przekazu Kniaznin — Mickiewicz. Nawet jezeli przy lektu-
rze analizowanych utwordw narzucajg si¢ czytelnikowi uderzajgce podobienstwa
pomiedzy nimi, to — ze wzgledu na diametralnie odmienne okoliczno$ci, w kto-
rych przyszto im powstawaé — sg to zbieznosci jedynie powierzchowne, przy
glebszym zastanowieniu by¢ moze w ogole nieporéwnywalne. Okrucienstwo
Teony ma inny wymiar niz bezwzgledno$¢ matki Polki, poniewaz ta pierwsza
posyta syna do chwalebnego boju, w ktorym $mier¢ nagrodzona zostanie dumag
wspolobywateli i nie§miertelng stawa, podczas gdy druga — do ,,mgczenstwa bez
zmartwychpowstania”, upamigtnionego zaledwie ,,krotkim placzem kobiecym
/ 1 dhugimi nocnymi rodakéw rozmowami” (Mickiewicz 1831: 784). Podobnie
sztylet ranigcy serce matki obywatelki budzi konotacje religijne nie tyle jako
samodzielny rekwizyt, ile raczej przez skojarzenie z przywolanym w utworze
Mickiewicza mieczem bolesci przeszywajacym Maryje.

Wydaje si¢ nawet, ze mozna wskaza¢ konkretny, literacki przyktad ,,zakto-
cenia” na rzekomo prostej linii transmisji pomiedzy bohaterkami Kniaznina
a matka Polka. Gdyby w $wietle przypomnianych ustalen na temat $wiadomo-
$ci narodowej przed XIX wiekiem zastanowi¢ si¢ nad rada, jakiej poeta mogiby
udzieli¢ polskim matkom w 1795 roku, odpowiedz mogtaby okaza¢ si¢ trudna
do przyjecia. Czy nie-Polki mogty powi¢ Polakow? Czy powinny zatem wyrzec
si¢ macierzynstwa? A moze w ogole nalezatoby zaleci¢ przyjecie postawy katon-
skiej, popetnienie zbiorowego samobojstwa? Istnieje doskonaty przyktad literacki
udzielajacy odpowiedzi na postawione pytania.

Mowa o Trenach, a dokladnie o Trenie VI Jozefa Morelowskiego. Autor byt
polockim jezuita. Jego utwory zostaty opublikowane po$miertnie, dopiero w 1854
roku (Aleksandrowska 1983: 5), lecz wspomniany cykl powsta¢ miatl wilasnie
w 1795 roku jako reakcja na trzeci, ostateczny rozbior Polski. Warto przywotac¢
dhuzszy ustep ze wskazanego Trenu V1. W znacznych fragmentach (wyréznionych
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graficznie znakami ») sktada si¢ on ze skierowanych do rodaczek zalecen wygta-
szanych przez mityczng krolowg Wande*:

Przestancie, matki polskie, dostarcza¢ wrogowi
Niepotrzebnych juz dzieci polskiemu krajowi!

I wy, toczac z wrogami nowy rodzaj walki,

Panny polskie, poswigécie siebie na westalki.

[...]

»Dla kogoéz dzieci wasze odtad rodzi¢ macie?
»Kogodz je rodzac w bdlach na $wiat nam wydacie?
»Nieszczesne matki polskie! przebdg, nie Polakdw,
»Lecz wydacie nam Niemcoéw, Moskalow, Prusakow.
[...]

»Coz gdy si¢ migedzy soba wasze zwasnia wrogi?
»0, jaki waszych dzieci los napotka srogi!

»Kaza im w §wictokradzkie i$¢ sromotne wojny —
»Z jednéj i z drugiéj strony stanie Polak zbrojny.

»Przyjaciel w przyjaciela swego piersi strzeli,
»Co ich wrdg granicami nowymi oddzieli.
»Brat bratu utnie glowe, a matce w frasunku
»Wrog ja z srogiej litosci posle w podarunku.
[...]
»Bo gdy daléj Polakiem nie ma Polak stynac,
»Lepiéj nam wszystkim w jednym pokoleniu zging¢.
»Kiedy wasza ojczyzna leglta w wiecznym grobie,
»Niech was ma, swych ostatnich dzieci, w nim przy sobie.
[...]
(Morelowski 1983: 38-39)

Przywotany utwor, jak sie wydaje, stanowi znakomita ilustracj¢ dla cytowa-
nych wyzej ustalen Zbikowskiego. Wida¢ tutaj bezgraniczng rozpacz, ktora wy-
nikata z niemozliwosci oddzielenia narodu od panstwa w §wiadomosci podmiotu.
Sytuacja ta implikowata sugerowane wczesniej bezwzgledne, aczkolwiek logicz-
ne dyrektywy dla polskich kobiet. Skoro nie byly juz one Polkami i nie mogty
da¢ zycia synom, ktorzy byliby Polakami, to powinny zrezygnowaé z macierzyn-
stwa. Ich wszelkie wysitki bytyby bowiem daremne. Dzieci nie mogtyby walczy¢
z wrogiem (jak go okresli¢ wobec braku panstwa?), zwlaszcza nie mogtyby tego
czyni¢ w ramach oficjalnych struktur militarnych, nie moglyby nawet zdradzi¢
nieistniejacej ojczyzny. Ocena przysztych pokolen wedtug kryterium patriotyzmu
— jako wiernych synow Polski lub narodowych zbrodniarzy — bytaby po prostu

4 Wyréznienie graficzne pochodzi od autorki artykutu. W cytowanej wersji tekstu wypowiedz

Wandy uje¢to w cudzystow, poniewaz wybiorcze przytoczenie w niniejszym przypadku uniemozli-
wialoby odrdznienie stow wladczyni od kwestii podmiotu lirycznego.
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irrelewantna. W zaistniatych okolicznos$ciach w oczach podmiotu méwigcego nie
istniala wigec mozliwos¢ wychowania syna tak, jak jeszcze niedawno mogly czy-
ni¢ to matka Spartanka czy matka obywatelka.

Mozna jeszcze tylko doda¢, ze paradoksalnie szans¢ na wyjscie z impasu wi-
da¢ we wzmiance o bratobdjczych walkach’. Skoro osoby, ktore urodzity si¢ jako
Prusacy i Moskale, sg nadal postrzegane jako bracia, to dostrzezenie pomi¢dzy
nimi jakich$ wiezi pomimo faktu narodzenia si¢ na okreslonym terytorium sta-
nowito pierwszy krok do rozerwania poj¢¢ panstwa i narodu. Zwazywszy jed-
nak na bezgraniczng rozpacz emanujacg z wiersza, bylo to zapewne posunigcie
nieswiadome, podyktowane by¢ moze automatycznym uzyciem j¢zyka. Dopie-
ro z czasem, jak wskazywano, takie ,,lapsusy” czy pozorne sprzecznos$ci zaczety
owocowac doniostymi konsekwencjami na ptaszczyznie §wiadomosci narodowe;.

Jakie ptyna stad wnioski dla relacji pomiedzy postaciami wykreowanymi przez
Kniaznina a bohaterkg Mickiewicza? Stosunek ten ukazywano niekiedy jako bez-
posrednia transmisj¢ literacka. Wedle poczynionych powyzej rozpoznan ,,zatama-
niem” na tej prostej linii bytby chociazby Tren VI Jozefa Morelowskiego, trakto-
wany jako reprezentatywny przyktad postawy wynikajacej ze stanu $wiadomosci
narodowej w 1795 roku. Na ptaszczyznie tej pomigdzy matka Spartankg a matka
Polkg zaszta rewolucyjna zmiana: od postrzegania narodu jako nierozerwalnie
zwigzanego z panstwem po uniezaleznienie obu poj¢¢ od siebie. Oznacza to, ze
podobienstwa dostrzegane pomiedzy analizowanymi postaciami sg powierzchow-
ne, za$§ w bardziej radykalnej perspektywie omawiane kreacje bylyby w ogole
nieporéwnywalne. Zalecenia zawarte w dzietach Kniaznina maja zupetnie inng
wage niz analogicznie brzmigce rady z wiersza Mickiewicza, poniewaz stosowaty
si¢ do catkowicie odmiennych okolicznosci historycznych. Po kryzysie, ktéremu
dat wyraz m.in. Morelowski, przemawianie stowami matki Spartanki czy matki
obywatelki nie mogto by¢ prostym powieleniem sugestii sprzed kilkudziesigciu
lat. Zaproponowany kontekst pozwala w nowym $wietle zobaczy¢ relacje matki
Polki z jej literackimi poprzedniczkami.
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Summary

The relation between Kniaznin’s works (Matka Spartanka and Matka obywatelka) and Mickie-
wicz’s poem Do matki Polki is sometimes portrayed as merely the transmission of themes and mo-
tifs. This paper argues that it is more complicated than it seems. Although similarities are noticeable,
these works are not comparable, since both authors wrote in completely different historical circum-
stances. The context discussed in this paper is the issue of national consciousness. The land as well
as the state were treated as necessary conditions for the existence of the nation during Kniaznin’s
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times, which is confirmed in legal textbooks, dictionaries and literature. However, these factors were
no longer valid during the Romantic period. In this sense, it is 7ren IV by Jozef Morelowski, written
in 1795, when the Third (last) Partition of Poland took place, that may be considered a representative
example. Women were advised not to give birth anymore, for their children could not be Poles but
Prussians or Muscovites. After such a suggestion, a revolution in the consciousness of the society
was necessary in order to persuade mothers to raise their children in a patriotic manner.
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dystawa Syrokomli ciggle zadano czego$ wigcej: ,,Chciano od niego koniecznie
epopei, wielkich i obmys$lanych tworéw, gdy natura lirnika powotywata go tylko
do piesni, do gawedy, do tego, co si¢ leje samo z duszy [...]” (Kraszewski 1863:
4). Dlatego tez utwor ten, bedacy przedmiotem niniejszego artykulu — doskonaty
przyktad ilustrujacy specyficzne ujecie gawedy, ktore wykrystalizowato si¢ pod
piorem ,hardego limika wioskowego” (Fornalczyk 1972) — mozna traktowa¢ w dwo-
jaki sposob: albo jako rodzaj jego manifestu $wiatopogladowego, albo jako sposob
podsumowania przez niego swoich dotychczasowych dokonan artystycznych.

Tworczos¢ Ludwika Kondratowicza jako przecigtnego szlachcica zyjacego
w latach 1823—-1862 jest przede wszystkim wyrazem nastrojow spoteczenstwa
znajdujacego si¢ na pograniczu dwoch epok: romantyzmu i pozytywizmu. Za
powyzszym zalozeniem przemawia juz sam tytut gawedy, sugerujacy, ze stano-
wig jg dzieje rodu — ujete w aspekcie historycznym, glowy — ze wskazaniem na
klasycystyczne poglady samego autora, ksztattujace si¢ pod wptywem zaréwno
nauk pobieranych w szkole, jak i atmosfery domowej oraz wtasnych poszukiwan
1 zainteresowan materia o§wieceniowa, a takze serca — zawierajace watek mitosci
romantyczno-sentymentalnej?. To wiasnie tworcy pozytywizmu dobitnie akcentu-
ja demokratyzm obecny w gawedzie Urodzony Jan Debordg.

Zrédlem tego rzekomego pozytywizmu, na co zwraca uwage Mieczystawa
Romankowna, nie byt jasny i klarowny prad spoteczno-ideowy, ktory miatby na
celu wprowadzenie jakichs$ istotnych zmian w porzadku spotecznym (Roman-
kéwna 1947: 105). Patriotyzm Syrokomli wyptywat z potrzeby serca, a jego hu-
manitaryzm byl wyrazem rozpaczliwej ucieczki przed postepujaca ekonomizacja
spoteczenstwa. Indywidualny, romantyczny eskapizm ku religii i poezji nie sta-
wial go jednakze w jednym rzgdzie z romantycznymi wieszczami, np. Adamem
Mickiewiczem, z ktérego tworczosci notabene wielokrotnie czerpat. Syrokomla
$wiadomie zrezygnowat z roli przewodnika narodu na rzecz zanurzonego w tra-
dycji oralnej lirnika-grajka cieszacego si¢ postuchem i czcig ludu, co nie zmienia
faktu, ze jego patriotyczna ,praca pidrem” miata jednak charakter zarobkowy,
bowiem dzigki niej utrzymywat siebie i swoja liczng rodzine.

Urodzony Jan Deborog zostal opracowany bardzo starannie, gdyz miat to by¢
utwor programowo-sztandarowy nowej, odnowionej szkoty poetyckiej. Wedlug
obowigzujacych wowczas kryteriow romantyczna poezja polska dzielila si¢ na
dwie szkoty: litewska, do ktorej nalezeli Adam Mickiewicz, Antoni Edward Ody-
niec czy Stefan Witwicki, oraz ukrainska, ktorej przedstawicielami byli Juliusz
Stowacki, Antoni Malczewski czy Seweryn Goszczynski (Krzyzanowski 1925:
114). Pierwszej z nich, czyli szkoly litewskiej, wytrwale bronit Kraszewski, bo-
wiem za zrddto poezji uwazal on dzieje i podania ludowe zwigzane z rozmaitymi
miejscowosciami, a wigc na wskro$ patriotyczne. W takie poglady wpisywat sie

2 Kraszewski pisat o nim nawet: ,,Biedny Syrokomla nalezat do tych wlagnie wybranych istot,

z ktorych wedle narodowosci rodza si¢ we Francji Musset, w Niemczech Heine, w Anglii Stern”
(Kraszewski 1863: 5). Pisownia zostata uwspotczesniona przez autorke artykutu.
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Syrokomla, ktory przez swoje przywigzanie do ,,jednej litewskiej mogity” (Syro-
komla 1970: 140) zbudowat zr¢by szkoty litewskiej niejako na wytycznych Kra-
szewskiego.

Gaweda jako nowy rodzaj literacki pojawita si¢ juz w 1833 roku w rownie
patriotycznych Piesniach Janusza, a w nich w utworze pt. Wieczor przy kominie
napisanym przez szlachcica Czechowskiego — wspaniatego sarmackiego gawe-
dziarza, ktory dwunastozgtoskowcem opiewa przygody Kazimierza Putawskiego.
Gaweda ta byla swoista ucieczkag w pogodny sarmacki swiat, nierzadko peten
iluzji, poszukiwaniem wiecznej szczgsliwosci w wolnym kraju i zarazem reak-
cja na klgske powstania listopadowego. Pozniejsze gawedy, takie jak Pamigtki
JPana Seweryna Soplicy czesnika parnawskiego (1841) Henryka Rzewuskiego,
Pamietniki kwestarza w Obrazach litewskich Ignacego Chodzki, Kontuszowe po-
gadanki (1851) Konstantego Gaszynskiego, Gadu-Gadu (1852) Stefana Witwic-
kiego, a takze Pamietniki (1836) Jana Chryzostoma Paska czy Wojna Chocimska
Wactawa Potockiego, pozwolily odtworzy¢ mityczne czasy i zarazem ,,wyrwac
si¢ z otaczajacej, a jakze przygnebiajacej rzeczywistosci czasow Mikotaja [ 1 Met-
ternicha” (Bielak 1970: VIII).

Gawegda w wydaniu Wincentego Pola, jako twoércy tego gatunku, jest opo-
wiadaniem naocznego $§wiadka, zazwyczaj o jakich§ wydarzeniach zwyktych,
codziennych, ktory probuje nawigzaé kontakt z czytelnikiem badz stuchaczem.
Opiewa pewng histori¢ umieszczong w przesziosci, ktorej autor nie potepia ani
nie krytykuje. Wymaga zatem od opowiadacza znajomosci zrodet pamigtnikar-
skich czy szlacheckich silva rerum oraz dokumentow, zwlaszcza zwigzanych
z gospodarstwem. Gaweda Syrokomli charakteryzuje si¢ za$ nieco innym ksztat-
tem, bowiem jej autor, nazywany ,,Owidiuszem z Polesia” (Rogodzinski 1974: 6),
wplott w akcje watek osobisty, autobiograficzny, elementy fantastyczne, ktorych
odzwierciedleniem jest np. duch Rotmistrza, oraz pojecia humanitaryzmu i pa-
triotyzmu.

Najpetniejszy obraz dwoch stylow gawedy — Wiadystawa Syrokomli i Win-
centego Pola — dat Henryk Galle w swoim studium poswigconym tworczosci Wia-
dystawa Syrokomli (Galle 1913: 12—13). Ciekawg definicj¢ gatunku proponuje
rowniez Stanistaw Cywinski, ktory pisze, ze: ,,gaweda to forma luzna, ni to epic-
ka, ni to liryczna, daleka od $cistosci i doskonalos$ci artystycznej, lecz doskonale
pozorujaca lenistwo lub niedbato$¢ autora [...], rozwlekta, przeskakujaca z tema-
tu na temat; rozlewna, rubaszna lub rzewna; petna animuszu szlacheckiego i ta-
niej religijnosci” (Cywinski 1923: 14). Dalej, w nieco zaskakujacym zakonczeniu,
ktadzie on nacisk na patriotyczny wydzwiek utworu Syrokomli, piszac, ze ,,wi-
zerunek przesziosci, ktory daje gaweda (Wihadystawa Syrokomli — przyp. M. Z.),
jest najczesciej niedoktadny, niegleboki — ale wlasnie w swym niedokonczeniu,
w tym ujeciu »od niechcenia« — jakze szczerze, prawdziwie polski!” (tamze: 14)°.

3 Pisownia i interpunkcja zostaly uwspotczesnione przez autorke artykutu.
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Podazajac za mysla Aleksandra Tyszynskiego, na potrzeby analizy poezji
Syrokomli, postugujacego si¢ podzialem poezji na przedmiotowg, w ktorej ,,po-
eta zajmuje sie tylko $wiatem, nie sobg” (Tyszynski 1872: 178)*, i podmiotows,
w ktorej ,,poeta zajmuje si¢ tylko soba, nie $wiatem” (tamze: 178)°, gawede Uro-
dzony Jan Deborog nalezatoby zaliczy¢ do poezji mieszanej, reprezentujacej typ
zardwno przedmiotowy, jak i podmiotowy. Gawgda bowiem wedtug Tyszynskie-
go to ,,powiastka ram obszerniejszych” (tamze: 183), w ktorej ,,obraz nie rozwija
si¢ w ramach jakiej$ artystycznej catosci” (tamze: 183). Potwierdza to zatem role
narratora — gawedziarza stojacego na strazy praw moralnych, opowiadajacego
o jakim$ zdarzeniu niewyszukanym, osadzonym w czasach wspotczesnych lub
niedalekiej przesztosci.

Urodzony Jan Deborog sktada sie z kilku poziomoéw, ktére — potaczone ze
soba — daja jedna, spOjna calos¢ zawierajaca specyficzny sens zwigzany z burzli-
wymi dziejami w latach 1846—1852. Syrokomla zaakcentowat takze swoj wiasny
program odznaczajacy si¢ checia zajecia miejsca posredniego w okresie przejs$cio-
wym dwoch kultur: szlacheckiej 1 mieszczanskiej oraz ziemianskiej i inteligenc-
kiej (Romankowna 1947: 106). Utwor to wyznanie wiary autora, ktérego celem
jest ,,obrona atakowanej przez postgpowcow przeszto$ci narodowej” (Krzyza-
nowski 1925: 118) oraz pouczenie ,,konserwatystow, jak prawdziwa religijnos$¢
W zyciu si¢ przejawia” (tamze: 118), a zatem zajmuje on stanowisko ugodowe.

Syrokomla nie umiat stworzy¢ skomplikowanych charakteréw, a w budowie
utworow unikal wyszukanej konstrukcji i nadmiaru srodkow na rzecz oszczgdno-
$ci 1 prostoty wyrazu, co scharakteryzowat tez Kraszewski w po$miertnym stu-
dium poswigconym jego tworczosci w nastgpujacych stowach: ,,jeden charakter,
kilka epizodycznych postaci, pejzaz stuzacy za tto” (Kraszewski 1863: 123). Bo-
haterowie Syrokomli nie nalezg zatem do postaci gtownych, lecz drugo- i trzecio-
rzednych. Odznaczajg si¢ stabym, sktonnym do nieustannego wahania si¢ charak-
terem. Sg niemalze igrzyskiem losu (Tyszynski 1872: 183).

Akcja Urodzonego Jana Deboroga toczy sig okoto 1820 roku, ale autor za
pomoca retrospekcji umiejetnie przedstawia roznorodne sceny z zycia szlachty na
przestrzeni trzech epok. Znamiennym przypuszczeniem badaczy, o ktorym wspo-
mina Romankoéwna, jest prawdopodobienstwo zastyszenia przez Syrokomle calej
historii zawartej w gawedzie z ust samego bohatera gawedy — Jana Dg¢boroga
(Romankowna 1947: 108). Gaweda bowiem jest gatunkiem, ktory zaktada tatwe
porozumienie pomiedzy nadawca a odbiorca, co zbliza ja do codziennych wypo-
wiedzi méwionych (Bachorz, Kowalczykowa 1991: 313). Co wigcej, mtodzien-
cze lata bohatera gawedy i1 Syrokomli sg ze sobg nierozerwalnie zwigzane. Przez
takie wplatanie wlasnych wspomnien w zycie kreowanej postaci twoérca silnie
eksponuje pierwiastek autobiograficzny.

4 Przyktadem poezji przedmiotowej sg np. epopeje, powiesci, dramaty.
5 Odzwierciedleniem poezji podmiotowej sa np. elegie, piesni.
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W gawedzie na plan pierwszy wysuwaja si¢ dwie postaci: Pawta D¢boroga
reprezentujgcego sarmatyzm oraz ksiedza Definitora bedacego wyrazicielem nur-
tu postepowego. Wyrazista postawa $wiatopogladowa tych bohateréw sprawia,
ze watek romansowy mlodego Jana De¢boroga schodzi na dalszy plan. Ksigdzu
Definitorowi bliskie sa poglady demokratyczne, o czym $wiadcza jego stowa,
w ktorych pigtnuje egoizm stanowy: ,,[...] czy kto ma herb, czy go nie ma — bra-
ciasémy po prostu, chtopy$my i parobki przed Bozym obliczem” (Romankéwna
1975: 24)°. Poprzez trzezwe spojrzenie na nauke stawia on tez na nieograniczone
mozliwosci w dziedzinie zdobywania wiedzy, a jako duszpasterz — wychowawca
podkresla ,.konieczno$¢ fizycznej pracy szlachcica obok chtopa” (Bielak 1970:
XXXIX). Natomiast Pawet Deborog — konserwatywny wychowanek szkoty jezu-
ickiej, dawny dworak wojewody trockiego, antagonista ksigdza Definitora — jest
wyznawcg cnotliwego zycia, ktore ktadzie kres negatywnym cechom charakteru
cztowieka. Szczero$¢, wiara i dobra wola pozwalajg mu odkry¢ moralng wartos¢
argumentow ksiedza Definitora’.

Potraktowanie przez Syrokomle gatunku gawedy szlacheckiej jako ,,podania
z jednej litewskiej mogity” (Syrokomla 1970: 140) sprawia, ze autor pod koniec
utworu rozbija jego jednolito$¢ przez wprowadzenie obszernego epizodu doty-
czacego snu Definitora. Sen, a wlasciwie jego pozornosé, byl motywem chetnie
wykorzystywanym przez 6wczesnych tworcoéw, chociazby przez Adama Mic-
kiewicza w Panu Tadeuszu. Jednakze u Syrokomli sen staje si¢ wyrazem wiary
,,W konieczno$¢ naprawienia krzywdy” (Bielak 1970: XXXIX), owym stynnym
wredde quod debes!” (Rogodzinski 1974: 9), ktore jest ,,nakazem przypomina-
jacym przez pokolenia koniecznos$¢ sptacenia dtugu spolecznego szlachty wo-
bec skrzywdzonych chtopoéw” (Bielak 1970: XXXIX). ,,0ddaj, co$ winien” — to
swoisty spoteczny imperatyw podany w sposob ztagodzony, czyli przez sen, kto-
ry wprowadza cztowieka w sfere sacrum, uzalezniajac go od niej. Znamienne,
iz Syrokomla sam stwierdza, ze ta wola pozaludzka zawsze sprawiedliwie karze
lub nagradza za czyny i zycie cztowieka (Romankowna 1975: 32).

Istotng rolg w utworze odgrywa zwigzana z patriotyzmem tradycja, ktorej ko-
rzenie sicgaja az X VII wieku, gdyz wiaze si¢ ona z historig Rotmistrza zyjacego
pod panowaniem Jana Kazimierza. Warto zwroci¢ uwage na zwyczaje i wyda-
rzenia zwigzane z tymi czasami, takie jak: rycerskie rzemiosto tej epoki, wojny
polsko-szwedzkie, podczas ktorych ponosi $§mier¢ sam Rotmistrz, zajazd na grunt

6 Zob. tez Frydrychs b.r.: 221. Zwrdcono tu uwage na to, iz bohaterowie dzielg si¢ z ludem
(kmiotkami) uczuciem, madroscia i chlebem.

7 Wobec powyzszego trafne wydaje si¢ podsumowanie Edwarda Winklera: ,,Opowie$¢ sama
o rodach, od wiekoéw zwasnionych, pogodzonych jak w Panu Tadeuszu, ozenkiem Degboroga
z Brochwiczowna, okraszona nieco fantastycznos$cia przez zjawienie si¢ ducha rotmistrza przed
wiekiem zmartego; mys$l przewodnia, jak we wszystkich utworach Syrokomli, ma charakter moralny;
postacie dobrego, madrego ksiedza Definitora, starego upartego Deboroga skreslone znakomicie, jak
zywe; wypowiedzial autor przy sposobnosci ironiczng uwagg, ze stary »wierzyt mocno w katechizm
jedyny, ze szlachcic stworzon z innej, a chlop z innej gliny«” (Winkler 1913: 46).
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i dom sgsiada oraz liczne procesy sadowe (Romankdéwna 1947: 108). Nastepnie
czytelnik ma okazj¢ zetkna¢ si¢ z historig Pawla Deboroga — reprezentanta konfede-
racji barskiej w latach 1768—1772 — oraz jego syna Jana, ktdrego perypetie mitosne
rozgrywaja si¢ juz okolo 1820 roku. Pierwszy z nich przez udzial w konfederacji
barskiej przypomina o zanikajacej juz 6wczesnie tradycji rycerskiej. Dzieki tej po-
staci odbiorca ma réwniez doskonalg sposobnos¢ blizszego przyjrzenia si¢ zyciu
drobnej szlachty na dworach panskich oraz relacjom migdzystanowym, jak row-
niez systemowi szkot jezuickich na ziemiach polskich w XVIII wieku. Natomiast
najmtodszy przedstawiciel drobnej szlachty, wymieniony wczesniej Jan Deborog,
pozwala autorowi przemyci¢ wlasne poglady na aktualne sprawy w kraju.

Syrokomla realizuje tutaj morat redde quod debes, a wigc umiejetnie odrzuca
skrajne poglady konserwatywne i postepowe w mysl zasady in medio stat veritas.
Siega tez do tradycji romantycznej podczas kreowania romansu mtodego Jana
oraz taczy elementy wychowawcze (dydaktyczne) z historycznymi, co przypomi-
na traktat Jana Jakuba Rousseau Emil, czyli o wychowaniu. W zwiazku z licznymi
odwotaniami do tradycji Syrokomli nie udato si¢ unikna¢ w utworze niespojnosci
czasowych pod wzgledem chronologicznym. Sa one jednak usprawiedliwione,
zwazywszy na fakt, iz cechg gawedy jest luzny przekaz ustny, w ktérym nie za-
wsze zachowuje si¢ doktadnos¢ czasu.

O popularnosci tej gawedy zadecydowata nie tylko zawierajaca si¢ w niej pa-
triotyczna postawa Syrokomli, lecz takze wyrazajacy 6w patriotyzm osobisty ton
opowiadania przesycony rzewnym uczuciem, jak rowniez sposob oddania akcji
przez autora, czyli prowadzenie jej z punktu widzenia przecig¢tnego cztowieka,
ktéremu umozliwialo to identyfikacje ze Swiatem przedstawionym, z bohaterami
1 wartosciami w utworze. Widoczne sg réwniez liczne nawigzania do Pana Tade-
usza Mickiewicza, zwlaszcza pod wzgledem formalnym — inicjalnej apostrofy do
Litwy, ale tez pod wzgledem tre§ciowym — watkow: sporu dwdch rodéw, mitosci
mlodych zakonczonej szczgsliwym matzenstwem czy przesziosci Rotmistrza do
zhudzenia przypominajacej zycie ksiedza Robaka. Ponadto Syrokomla w gawe-
dzie Urodzony Jan Dg¢borog zawart elementy swoich osobistych przezy¢, ktore
wyrazil za pomoca plastycznych obrazéw w scenach przedstawiajgcych ,,polowa-
nie, popas nocny koni na tace i w lesie, obcowanie bezposrednie z naturag i ludem,
okres nauki przedszkolnej, wspomnienia ze szkoly” (Romankowna 1947: 108).

Dlatego tez, bez silenia si¢ na gornolotny ton opowiadania, zyskat sobie Sy-
rokomla zrozumienie i szerokie uznanie zaréwno wsrod pospolitego ludu, jak
i wérod wyksztalconych warstw spoteczenstwa polskiego. Swiadczyé o tym moga
same stowa Elizy Orzeszkowej skreslone przez nig w liscie z 12 maja 1903 roku
do Aurelego Drogoszewskiego, w ktorych stwierdza ona, ze ,,najsilniejsze wraze-
nie... sprawialy poezje Syrokomli” (cyt. za: Romankdwna 1947: 106)8.

8 Romankéwna przytacza obszerniejszy fragment tego listu wraz z krotkim komentarzem
réwniez w innych swoich pracach (Romankowna 1975: 21-22).
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Julian Krzyzanowski zwraca uwage na to, iz Syrokomla, piszac Urodzone-
go Jana Deboroga, potrafit czerpa¢ nie tylko z dziet innych twércow, lecz takze
z wlasnych utwordw, m.in. Dyfferencji (1846) i Chodyki (1847) (Krzyzanowski
1925: 116). Z pierwszej gawedy Syrokomla zapozyczyt motywy szlacheckiej
sktonnosci do pieniactwa i zacigtosci siegajacej az po grob. Pojawiajg si¢ one
w Dyfferencji w sporze dwodch braci wywotanym podziatem spadku, co konczy
si¢ ofiarowaniem spornego gruntu na rzecz Kosciota. Z Chodyki natomiast za-
pozycza Syrokomla zagadnienie etyczne, ktorym jest poprawa zepsutych relacji
miedzyludzkich w wyniku popetnionej zbrodni na tle Zycia szlacheckiego. Cho-
dyka jest bowiem pokutujacym za zabdjstwo ztego pana pustelnikiem — zbrodnia-
rzem, ktorego dreczy sumienie do tego stopnia, ze z wlasnej woli udaje si¢ przed
sad, aby wyzna¢ prawde.

Syrokomla zyskal miano ,,gawedziarza” juz po swoich pierwszych opubliko-
wanych utworach. Znamienne jest jednak, ze przyporzadkowanie do grupy twor-
cOw uprawiajacych gatunek gawedy zawdziecza autor gtownie sobie, bowiem
wczesne utwory poetyckie sam okre$lal mianem gawedy (Bielak 1970: XV)°.
Od tamtej pory gaweda piora Syrokomli byta zard6wno gatunkiem literackim, jak
i odzwierciedleniem ideologii pisarza. Dlatego tez jego stosunek do szlachectwa
jako obowigzku wyptywajacego ze szlachetnych pobudek serca i umystu mozna
wpisa¢ w osobisty program samego tworcy. Jednoczes$nie uzywanie w stosunku
do swoich utworow okreslenia ,,gaweda” jest swiadomym dziataniem obnizaja-
cym warto$¢ tych utworow, ktore ma na celu wykreowanie postaci wiejskiego
lirnika. Syrokomla zjednat sobie — zwlaszcza patriotycznym uczuciem, zywym
1 interesujacym sposobem przedstawiania motywow i fabuly — czytelnika, ktory
,,bez protestu, owszem, z aprobata stawat razem z poeta” (Bielak 1970: L).

Tytut poety — patrioty narodowego zyskat sobie Syrokomla wtasnie przez na-
pisanie arcydzieta'® o dawnym obyczaju — Urodzonego Jana Deboroga, w ktorym
przejawia sie naturalna sktonno$¢ do moralizowania, ale tez parodiowania czy satyry.
Syrokomla jest niewatpliwie obronca chtopow, narodowej tradycji i patriotyzmu, ale
warto zwroci¢ uwage na to, ze nie unika podejmowania trudnych tematow, takich
jak np. prozniacza egzystencja kresowego ziemianstwa. Zyciowa madro$¢ Syrokomli
celuje zatem w sarmatyzm i ludowo$¢, a do prezentacji swojego stanowiska autor
chetnie wykorzystuje staropolskie anegdoty i ludowe badz szlacheckie opowiadania.

Wactaw Kubacki zwraca tez uwage na ,,fatwosc¢ piora” Syrokomli, ktora prze-
jawia si¢ m.in. w jego szybkiej pracy, wszechstronnosci opisywanych przez niego

% Przeciwne stanowisko w tej kwestii reprezentuje Romankéwna. W swoim szkicu zwraca
uwage na liczne wpltywy Kraszewskiego, ktory ,,ustalit stosunek Kondratowicza do gawedy jako
gatunku literackiego »odtworzonego« przez tego poete, ale w ten sposob, iz gaweda »stata si¢ jego
wlasnoscig«” (Romankoéwna 1973: 6).

19 Inny poglad na te sprawe zywi Wactaw Kubacki, ktory pisze: ,,Nie budzg rowniez zachwytu
dwie rozwlekle, niegdy$ bardzo popularne, gawedy o dawnym obyczaju: Urodzony Jan Deborég
i Szkolne czasy” (zob. Syrokomla 1973: 12).
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zjawisk, bogactwie srodkoéw artystycznego wyrazu uzytych w zywych, plastycz-
nych i nierzadko dowcipnych obrazach, a takze — i tu niestety w sensie negatyw-
nym — w pewnych zaniedbaniach stylistycznych!!. Porbwnuje on nawet ten szybki
relacjonujacy przekaz do zapisu dziennikarskiego nierozerwalnie zwigzanego z bie-
giem zycia, ktory jest jednoczesnie reakcja na biezgce wydarzenia. Dzigki temu
Syrokomla tworzy swoj indywidualny program poetycki nasycony jezykiem po-
tocznym, prowincjonalnym i gwarowym, ale tez oddajacy wszelkie najdrobniejsze
szczegoty codziennego zycia. Jak pisze Kubacki, ,,to poezja nie pisana (gabinetowa
lub salonowa), lecz méwiona, bezposrednia, polimprowizowana” (Kubacki 1973:
20)'2, a wigc niekwestionowane zwycigstwo sztuki oralnej, ktorej domeng jest prze-
ciez rowniez kultywowanie tradycji narodowych, a wigc warto$ci patriotycznych.

Syrokomla stara si¢ chroni¢ jezyk przed poromantycznym patosem, wystrze-
gajac si¢ nadmiernego spospolicenia i1 falszywych wzlotow lirycznych. Warto
rowniez zwrdci¢ uwage na uzycie jezyka ,,jako $rodka charakterystyki indy-
widualnej” (Bielak 1970: LXXIX), bowiem kazda z postaci pojawiajacych sie
w utworze mowi wlasnym, niepowtarzalnym idiolektem. Ponadto autor dba o po-
prawnosc i czystos¢ polszezyzny, zwlaszcza w przypadku Pawta Deboroga, kto-
ry, jak na prawdziwego Sarmatg przystato, w swej mowie chetnie postuguje sie
licznymi tacinskimi makaronizmami, ale dzigki interwencji autora gawedy robi
to w rozsadnych granicach. Romankéwna zwraca tez uwagg na prostote, jasnosc,
czytelnos$¢ i komunikatywnos$¢ jezyka obfitujacego w okreslenia oddajace stany
emocjonalne, ale ubogiego w ozdobniki i epitety, a takze na ,,walory malarskie
i muzyczne stowa” (Romankéwna 1973: 20). Dzigki powyzszym zabiegom row-
niez jezyk w gawedzie Syrokomli staje si¢ nosnikiem patriotyzmu.

,Czy sens dydaktyczny nie u$miercal sensu poetyckiego?” — oto bardzo
wazne pytanie, ktore postawit Julian Rogodzinski (1974: 5) w stowie wstepnym
do wydania poezji Wiadystawa Syrokomli. Odpowiedz na nie, w $wietle dal-
szych rozwazan Rogodzinskiego, jest przeczaca. Sytuacja historyczna w okre-
sie migdzypowstaniowym obligowata wprawdzie przedstawicieli romantyzmu
do uprawiania tworczosci nasgczonej dydaktycznym i zarazem patriotycznym
pokrzepieniem serc, ale pozostawiata tez pewien margines swobod w zakresie
eksperymentowania w materii pisarskiej, z czego niewatpliwie skorzystat Syro-
komla, bowiem Urodzony Jan Deborog wlacznie z Epilogiem liczy 30 ustepoéw
pisanych gtéwnie dziewigcio- i o$miozgtoskowcem.

W Urodzonym Janie Deborogu pojawit si¢ rowniez specyficzny rodzaj narra-
cji. Charakteryzuja ja niewidoczne rymy, dzigki ktorym gawede te¢ mozna czytaé
jak nowele. W sztuce rymotworczej Syrokomli materia stowa nieustannie prze-
plata si¢ z materig fizyczng i uzupehnia ja, dlatego to wlasnie stowo okres§la w spo-

'O metodzie pisania Syrokomli wspomina tez Julian Krzyzanowski w niezbyt pochlebnych
stowach: ,,Pisat bardzo szybko i do$¢ niedbale” (zob. Syrokomla 1925: 114).
12 Pisownia zostata uwspotczes$niona przez autorke artykutu.
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sOb bezposredni pewien konkret'3. Poprzez byt materialny Syrokomla stwarza tak
sugestywne obrazy plastyczne litewskich i poleskich chatup, dworkow i zascian-
kow'*, ze czytelnik moze odnie$¢ wrazenie naocznosci przedstawianych wydarzen.
Te specyficzna, nasycong patriotyzmem atmosfer¢ dobrze oddajg stowa Czestawa
Pienigzka: ,,Jednakze Syrokomla, malujac przesztos¢, otwiera drzwi do zascianka
szlacheckiego. To wprowadzenie nas do wnetrza dworu szlacheckiego pozwala mu
ukaza¢ istote kazdego cztowieka — jego wady i zalety” (Pienigzek 1885: 15-16). Ta
redukcja czasowo-historyczna jest tez spotegowana przez elementy basniowe, ktore
wynikaja z autentycznych, wewnetrznych przezy¢ samego autora i staja si¢ realiami
niejednokrotnie zapadajagcymi w pamig¢¢ czytelnika, jak cho¢by w postaci widma
wolajacego redde, redde quod debes! (Rogodzinski 1974: 9).

Dlatego tez na koniec rozwazan o patriotycznym wydzwicku gawedy Syro-
komli warto wspomnie¢ o pewnym wypadku, ktory wydarzyt si¢ w Zatuczu, tuz
po napisaniu przez poete Urodzonego Jana Deboroga. Otoz gawede Syrokomli
ocalili ,,bracia w kapocie i siermiedze”, czyli okoliczna szlachta, poniewaz ,,$rod
sporu [...] o tym utworze, Kondratowicz przypisujac mu wiele wad, rzucil byt
rekopisem w ptomienie kominka, skad jeden z obecnych wielbicieli talentu jego
(Symmowicz) pochwycit go, a potem kotko cate znaglito autora do zachowania
catego arcydzieta”!>. Dzigki temu mozemy dzisiaj zrozumiec¢, dlaczego Syrokom-
la swojg tworczoscig wotat o patriotyzm i tak rozpaczliwie pytal: ,,Czemuz, ach
czemuz nie bylo u nas zaporoskich lirnikow, szkockich bardow, albo greckich
rapsodow?” (Spasowicz b.r.: 47)16. Odpowiedz jest prosta: wymagato to bowiem
poswigcenia, odwagi i wytrwalosci — trzech najwazniejszych wartosci, ktorych
w zyciu Syrokomli nigdy nie zabrakto.
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Summary

Ludwik Kondratowicz (Wladystaw Syrokomla) represented a patriotic attitude towards his ho-
meland. His works written in the years 1823—1862 were primarily an expression of the public mood
in the middle of the 19th century. It was Syrokomla’s gentleman’s tale Born Jan Deborog, the Histo-
ry of His Family, Heads and Hearts, Told by Him Himself and Written Down in the Form of Rhythm
by W. S., written in the years 1847—1851 and published for the first time in 1853, that reflected that
local/regional patriotism. For many years it remained in the shadow of the great legacy of the most
outstanding representatives of Romanticism and was therefore underestimated.

What is important in this tale is a tradition, with various events and customs related to it, dating
back to the seventeenth century and continued till Syrokomla’s times. Apart from the defense of
peasants, national tradition and patriotism, Syrokomla also emphasized his own views, so this tale
is also a confession of the author’s faith. The popularity of Born Jan De¢borog was determined not
only by the personal tone of the tale saturated with a wistful feeling, but also by the manner in which
the action is presented — from the point of view of the average person. Syrokomla consciously gave
up his role as the guide of the nation and immersed himself in the oral tradition, thanks to which he
enjoyed the obedience and reverence of his people.
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Cezary Jellenta — wspotautor manifestu Forpoczty — w literaturoznawczej
swiadomosci funkcjonuje przede wszystkim jako krytyk literacki i teatralny, ese-
ista, ,,swiadek epoki” Mtodej Polski. Oprdocz problemow literatury, sztuki i nauki
przedmiotem refleksji pisarza byty takze kwestie polityczne, zwigzane z przyszto-
$cig Polski — szczegolnie w latach 1905—-1918. Jednym z utworow o takiej tematy-
ce jest pamie¢tnik Wielki zmierzch (1924) pisany w pierwszych miesigcach wojny
$wiatowej. Chciatabym zaproponowac lekture tej ksiazki jako refleksji polskie-
go inteligenta nad wtasnym panstwem i narodem. Pragng tez zastanowi¢ si¢ nad
konsekwencjami wynikajgcymi z takiej interpretacji dla rozumienia patriotyzmu
w czasie Wielkiej Wojny. W swoich rozwazaniach bede postugiwala si¢ terminem
patriotyzm rozumianym jako: patriotyzm polityczny (relacja miedzy jednostka
a panstwem 1 jego spoteczno$cia, poczucie zwigzku ze wspolnota etniczno-kul-
turowa) i $wiadoma postawa obywatelska wynikajaca z troski o dobro ojczyzny,
ale takze zrodto krytycznej refleksji nad jej przysztoscia. Za integralnie zwigzane
z problemem patriotyzmu uwazam poje¢cia panstwo, naréd, niepodleglosé — 1 ta-
kie zamierzam wlaczy¢ do mojego uniwersum pojeciowego. Celem rozwazan
bedzie pokazanie, jak wymienione kategorie funkcjonuja w pamietniku Jellenty,
jakie autor nadaje im wartosci i1 definicje. Problem patriotyzmu w interesujagcym
mnie okresie byt nieuchronnie uwiktany w spory ideologiczne i budowanie naro-
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dowej mitologii, wykorzystywany na uzytek réznych orientacji politycznych. Te
trudng kwesti¢ uwzglednie w niniejszym artykule.

Jellenta wielokrotnie angazowat si¢ w dziatalno$¢ patriotyczng i niepodlegto-
$ciowa. Na przetomie XIX i XX wieku wspoltworzyl razem z Waclawem Nal-
kowskim, Ludwikiem Krzywickim i Janem Wiladystawem Dawidem $rodowisko
tzw. radykalnej warszawskiej inteligencji, czyli zaangazowanej spolecznie lewi-
cy. W czasie rewolucji 1905 roku wygtlosit w Krolestwie Kongresowym mnostwo
odczytow o charakterze niepodleglosciowym (IPSB 2018)'. Stanowisko prorewo-
lucyjne reprezentowato takze redagowane przez niego czasopismo ,,Ateneum”,
ktére po wydrukowaniu 10 zeszytu w 1905 roku zostato zamknigte przez car-
ska cenzure. W mieszkaniu Jellenty przeprowadzono wowczas rewizje, a pisarz
w obawie przed aresztowaniem wyjechat z rodzing do Niemiec (Taborski 1985:
9-10). W latach 1926-1933 krytyk popularyzowat osiagnigcia literatury i kul-
tury polskiej w Holandii, Belgii, Francji, Czechostowacji, Niemczech i Rumu-
nii. Szczegolne zainteresowanie za granica wzbudzita jego broszura o marszatku
Jozefie Pitsudskim?. Przejawem troski Jellenty o przyszto$¢ narodowej kultury
bylo takze jego uczestnictwo w publicystycznej batalii 0 nowg jako$¢ w polskiej
literaturze i o ,,szkote polska” w sztuce oraz naukowa krytyka tworczos$ci Juliusza
Stowackiego, Cypriana Norwida i Stanistawa Wyspianskiego.

»Wielki zmierzch” czy ,,wielki §wit”? O Polsce i Polakach
w czasie Wielkiej Wojny

Pamietnik Wielki zmierzch to wspomnienia Jellenty z pierwszego poirocza
I wojny $wiatowej (sierpien 1914 — styczen 1915), wydane w 1924 roku. Ow-
czesni recenzenci, a pézniej takze historycy literatury, pisali o nich zdawkowo
iz duzg rezerwa. Tymczasem relacja inteligenta traktujaca o Wielkiej Wojnie jako
okresie kulturowych przemian jest cennym zrodtem wiedzy historycznej. Dla kry-
tyka rok 1914 byt czasem ,,wielkiego zmierzchu”, kryzysu kultury i nowoczesnej
cywilizacji europejskiej, ,,negacja wszelkiego sensu i logiki”, ,,okrutng psycho-
73", ,,zaCmieniem zbiorowym umystu” (J: 83), bankructwem wielkich idei i wiary
w czlowieka. Tak tragiczne do§wiadczenie wojny Swiatowej byto zreszta charak-
terystyczne dla polskiej inteligencji — Maria Jolanta Olszewska wskazuje na po-
dobne $wiadectwa Karola Irzykowskiego, Wactawa Berenta i Zofii Natkowskiej
(Olszewska 2000: 23). Wybuch konfliktu o charakterze totalnym sktonit pisarzy
do rewizji kanonu identyfikacji kulturowej, ktora to skutkowata przyjeciem stra-
tegii wewnetrznej emigracji, intelektualnego dystansu i autonomii mysli (Kielak
2001: 126-127).

! Do$wiadczenia te Jellenta opisat w cyklu artykutéw Na tytach rewolucji, publik.: ,,Gazeta
Polska” 1930, nr 178, 182, 190.

2 Zapisem wspomnien z tych podrozy jest pamietnik Jellenty Wiatraki Don Chichota, Warsza-
wa 1933.
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Zdecydowanie bardziej niz diagnoza kryzysu kultury bedzie mnie jednak in-
teresowac refleksja Jellenty o Polsce jako koncepcji panstwa i narodu. Lata 1914—
—1918 byty w rozwoju polskiej mysli politycznej okresem aktywizmu, obudzenia
si¢ aspiracji 1 nadziei niepodlegto$ciowych, dyskusji i konfrontacji r6znych kon-
cepcji walki o autonomi¢ (Tumolska 2016: 51-52, 98-99). Pojawienie si¢ tych
nastrojow w Warszawie Jellenta rejestruje juz na pierwszych stronach pamietnika.
Wielka Wojna stwarzata mozliwo$¢ zmiany uktadu sit w Europie. Jeden z bohate-
row ksiagzki — Aureli Kos — snujac wizje wigczenia Polski do Rzeszy Niemieckiej
pod postacia Krolestwa Saskiego, perswaduje: ,,To bytoby naprawde wskrzesze-
nie Polski. Ten twdj wielki zmierzch — to wielki §wit!” (J: 109)*. Mtodopolski kry-
tyk z aprobatg konstatuje fakt, ze , histeryczka znad Wisly” — jak okresla stolice
— zdaje si¢ budzi¢ do zycia. W notatce z 9 listopada opisuje zebranie literatow roz-
nych stronnictw w celu dyskusji nad biezgcymi sprawami politycznymi. Patrio-
tyczne uniesienie prowadzi do przetamania perspektywy warszawocentrycznej;
wybrzmiewaja bliskie autorowi glosy o ogromnym znaczeniu Lwowa i Galicji
Wschodniej dla polskiej kultury. Dla pamig¢tnikarza to poruszenie jest przejawem
$wiadomej postawy patriotycznej Polakow.

Ludzie méwili rozumnie, po europejsku, jak Polacy i patrioci. [...] Koficowy na-
strgj zebrania byt wprost wspanialy. Nie styszalem jednej fatszywej nuty starego
i zuzytego repertuaru doktryny lub rewolucji, a jednakze gorowata dominanta tg-
zyzny, samoobrony i ostrej trzezwosci. [...] Pierwszy to bowiem raz stysze¢ moz-
na byto wolny glos Polaka i nie trzeba bylto obawia¢ si¢ gaskonady. (J: 121-122)

Jellenta, rejestrujac spoteczny aktywizm, buduje continuum historyczne mig-
dzy rokiem 1905 a 1914 poprzez odwotania do retoryki rewolucyjnej (,,sankiuloci
dwudziestego wieku”, symbolika czapki frygijskiej). Oczywiscie znaczenie maja
lewicowe sympatie pisarza, warto takze pamigta¢ o narodowym charakterze pol-
skiej rewolucji oraz historiograficznej koncepcji ,,czwartego powstania”. Jellenta
z satysfakcja zauwaza, ze Polacy zaczynajg ,,budzi¢ si¢” z narodowego mara-
zmu i u$pienia. Niestety, patriotyczna inicjatywa zostala wkrotce zadenuncjowa-
na wladzom carskim i na kolejnym spotkaniu pojawit si¢ rzagdowy ,,wentylator
w urzedowym mundurze i z szablg przy boku” (J: 122). Polacy w przestrachu
wycofali si¢, co Jellenta komentuje ironicznie: ,, Tedy wolny glos Polaka trwat
tylko jeden wieczor, czyli niewiele wigcej ponad sto minut” (J: 122).

Podobnie entuzjastycznych narracji w pamigtniku Jellenty jest niewiele. Pi-
sarz zasadniczo odnosi si¢ do niepodlegtosciowych nadziei z wyraznym dystan-
sem, czemu bardzo dziwit si¢ Ferdynand Hoesick na tamach ,,Kuriera Warszaw-
skiego”. Nie potrafi on znalez¢ uzasadnienia dla interpretacji wydarzen 1914 roku
przez pryzmat metafory ,,wielkiego zmierzchu” w sytuacji, gdy ,,dla nas byt ten

3 Wszystkie cytaty z pamietnika pochodzg z nastepujacego wydania: Jellenta Cezary (1985),
Wielki zmierzch: pamigtnik, Warszawa. W dalszej czesci artykutu postuzono si¢ zapisem skroconym.
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straszny kataklizm dziejowy niezaprzeczonym $witem”; zapowiedzig ,,naszej
wolnosci i1 niepodlegtosci” (Hoesick 1925, online). Zderzenie dyskursu pamigt-
nika i recenzji ukazuje réznice perspektyw: narodowej, polonocentrycznej (Ho-
esick) oraz kosmopolitycznej, europejskiej (Jellenta). Rozwazania nad przyszlym
losem Polski sa takze przejawem troski o dobro wigkszej wspolnoty kulturowej
— Europy.

Pamigtnik Jellenty interpretuje jako $wiadectwo postawy politycznego patrio-
tyzmu polskiego inteligenta. Obywatel swiadomy doniostosci momentu dziejo-
wego podejmuje refleksje nad realnym ksztattem Polski jako panstwa, nawiazujac
do ksztattujacych si¢ w okresie Wielkiej Wojny koncepcji terytorialnych. Z entu-
zjazmem snuje wizj¢ odzyskania Prus Wschodnich i Zachodnich, ,,wspaniatych
muréw” Krolewca, Gdanska i Elblaga. Jellenta na wie$¢ o zblizajacej si¢ do Ga-
licji ofensywie marszatka Brusitowa wprowadza do swojej relacji dramatyzujacy
element niepokoju o los Lwowa i Krakowa. Obawia si¢ zniszczenia stolicy Jagiel-
lonéow w akcie ,,zemsty za irredente polska, zemsty za to, ze Krakoéw byt ostoja
polskosci, zemsty za kazda niecenzuralng sztuke dawana w teatrze, [...] za kazdy
dzien swobody, za kazdy przejaw patriotycznej dumy, za kazdy oddech wolnosci,
ktora tutaj $miata si¢ rozpieraé [...]” (J: 133). Z jednej strony krytyk odwotuje sie
do mitu piastowskiego, przejawiajac zainteresowanie ziemiami zachodnimi i pot-
nocnymi oraz demonizujac pruskiego zaborce (por. Tumolska 2016: 82). Z dru-
giej strony kultywuje mit jagiellonski, postulujacy odrodzenie Polski z czaséw
ztotego wieku, w granicach dawnej Rzeczypospolitej Obojga Narodow (por. tam-
ze: 85-86). W narracji Jellenty nie znajdujg odzwierciedlenia liczne komplikacje
zwigzane z przysztym losem terytoriow wschodnich. Roman Wapinski doktadnie
rekonstruuje problem sporow o Galicjg, konfliktdéw spotecznych i narodowoscio-
wych, decentralizacji dawnych wspolnot etnicznych, napie¢ w relacjach polsko-
-ukrainskich (Wapinski 1994: 248-249, 266). Tymczasem troske Jellenty o los
Galicji zdaje si¢ determinowac jego fantazja o polskim imperium od morza do
morza: ,,rozsiadtaby si¢ znowu Polska nad morzem [...]. Rozszerzyltby si¢ dech
Polski na $wiat caty” (J: 33).

Pisarz nieustannie powotuje si¢ tylko na abstrakcyjng ide¢ polskiej panstwo-
wosci, nie zastanawiajac si¢ nad jej realnym ksztattem terytorialnym lub ustro-
jowym. Podobna mglisto$¢ i brak skonkretyzowania charakteryzowaty zreszta
wigkszos¢ wyobrazen o ksztalcie przyszlego panstwa. Dopiero w latach 1917-1918,
w wyniku zmiany sytuacji politycznej i coraz bardziej realnych widokow na od-
zyskanie niepodleglosci, polityczne fantazje zaczgly przybiera¢ ksztatt realnych
postulatow (Wapinski 1994: 238-239, 246).

Zasadniczo myslenie pisarza o Polsce jako bycie panstwowym cechuje wy-
razny sceptycyzm potaczony z daleko idacg polityczng ostroznoscig. Dlatego tez
z nieufnos$cig odnosi si¢ on do inicjatyw narodowowyzwolenczych podejmowa-
nych przez polskich politykow. W listopadzie 1914 roku prawdziwym politycz-
nym przetomem w Kroélestwie Polskim byta zgoda wtadz carskich na sformo-
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wanie polskich druzyn ochotniczych w ramach rosyjskiego pospolitego ruszenia.
Legiony Ochotnicze Polskie byty odpowiedzig endecji na brygady Legionow
Polskich walczace w zaborze austriackim pod komenda Pitsudskiego (Chwalba
2018: 196). Stanowisko Jellenty jest bliskie pogladom konserwatywnych dzia-
faczy Stronnictwa Polityki Realnej (tzw. realistow) (por. tamze). W notatce z 6 li-
stopada ironicznie pisze on o wielkim poruszeniu — ,,Legiony! Legiony! Polacy!
Polacy!” (J: 115) — na ktore ,,histeryczka znad Wisty” Warszawa pozostata catko-
wicie obojetna. Strzelcy polscy to tylko ,,pigkny teatr”, ,,pieckny sen”, kolejny pol-
ski fantazmat niepodlegtosciowy. Szczegoélnie gorzko wybrzmiewa odniesienie
do Wesela Wyspianskiego:

A taki teatr jak Strzelcy, to zarazem teatr historyczny. [...] przejda do historii, jako
drugie Wesele, ktore si¢ jednak nie skonczyto zgubieniem zlotego rogu. Prawda,
sznur pozostal, stryczek jest dla wszystkich skrecony, wddz naczelny dzi§ znowu
dal do zrozumienia, oglaszajac nazwiska dowodcoéw polskich putkow, ale ludzie
z tej chaty bronowickiej nie tylko $nig, niejeden z nich zginat i chwala mu! [...]
A jednak jest w tej asyScie Strzelcow co$ smutnego, naprawde motyw krwawego
omamu z Wesela. [...] Jednak to byt jeszcze Chochot z Wesela! Gra¢ mogt t¢ sama
krwawo-stodka melodig, ale do innych stow, rowniez opiewajacych daremnosc.
(J: 183-184)

Nawigzanie Jellenty do Wesela nie jest jedynie przejawem jego literackich fa-
scynacji, lecz wprowadza pierwiastek narracji mitotworczej i ma glebszg wymo-
we polityczng. W artykule Koncepcje Polski z 1912 roku autor zwrocit szczegdlng
uwage na doniostos¢ symbolu ztotego rogu w dramacie Wyspianskiego. Wedlug
niego zgubiony przez Jaska atrybut Wernyhory ma warto$¢ symboliczna, a w jego
niewybrzmiatym dzwigku zawiera si¢ ,,zasadniczy rys tragiczny Polski” (Jellenta
1912: 26-27). Tym razem Polacy nie zgubili wprawdzie zlotego rogu, mimo to
pisarz ocenia inicjatywe legionowa jako daremng. Nieufno$¢ wobec legionistow
byta zreszta postawg typowa dla ludnosci Krolestwa Polskiego, wynikata ona ze
stabej orientacji dotyczacej celow i zadan tych oddziatéw (Przeniosto 2001: 191).
Z kolei wobec powotania do zycia Komitetu Narodowego Polskiego Jellenta wy-
daje si¢ juz bardziej przychylny. W inicjatywie tej dostrzega realizm polityczny
Dmowskiego, ktory ,,nie darmo dzieli swoj czas miedzy Londyn i Petersburg. [...]
I za t¢ wiedzg, ostatecznie, nalezy im si¢ hotd 1 wdzigcznos¢” (J: 149).

Polityczny wymiar ,,sprawy polskiej” i problem odzyskania autonomii pan-
stwowej byt nierozerwalnie zwigzany z dziataniami panstw osciennych. Co cie-
kawe, na pierwszych kartach dziennika Jellenta wielekro¢ ujawnial sympatie
prorosyjskie. Ta orientacja byla zreszta w 1914 roku charakterystyczna dla spo-
teczno$ci zamieszkujgcej Krolestwo Polskie; wynikata ona z przekonania o zwy-
cigstwie Rosji i polsko-rosyjskiej ,,przyjazni”. Oczywiscie czynnikami wplywu
staty si¢ z pewnoscig popularno$¢ Narodowej Demokracji w zaborze rosyjskim
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oraz postulowany przez jej ideologéw program antyniemiecki, oparty na sprzeci-
wie wobec germanizacji i koncepcji Polski Romanowow. Bardzo wazng rolg od-
grywaty takze frankofonskie sympatie Polakow — Rosja walczyta przeciez razem
z panstwami ententy po tej ,,dobrej”, zachodniej stronie frontu (Chwalba 2018:
186, 191). Dlatego wtasnie Jellenta entuzjastycznie pisze o manifescie wielkiego
ksigcia Mikotaja z 14 sierpnia 1914 roku?: ,,wspaniata odezwa do Polakow, dzie-
jowy akt” (J: 27). Odezwa ta zreszta spotkata si¢ poczatkowo z pozytywnym od-
biorem w srodowiskach politycznie aktywnych, poniewaz byta pierwszym faktem
przerywajacym zmowe milczenia panstw osciennych w sprawie przysztosci Pol-
ski (Wapinski 1994: 238-239). Sama odezwa zostata sprawnie spopularyzowana,
a obietnice zjednoczenia ziem Polski i nadania im autonomii wywarty duze wra-
zenie (Przeniosto 2001: 189). Z czasem jednak pisarz z coraz wigkszg ostrozno-
$cig patrzy na Wschod, dostrzegajac grozbe ,,rusyfilisu” i asymilacji kulturowe;j.

Albowiem serca nasze bijg unisono. Powoli zaczynamy mysle¢ i czu¢ po ro-
syjsku. Stajemy si¢ jedng duszag w dwoch ciatach. [...] To, co prawdopodobnie
nastgpi po wojnie, owo zlanie si¢ dwu narodow w jeden, bedzie ze stanowiska
ideologii panslawistycznej nowa jutrznig, zyznym deszczem [...]. Ale z punktu
widzenia uczu¢ Polaka, bedzie to wielki etap na pochylosci, wiodacej w prze-
pas¢, nie w nicos¢, lecz w przepasc. (J: 87, 89)

Utrata indywidualnej tozsamosci przez polski naréd bytaby wedtug Jellenty
jednoznaczna z jego upadkiem. Dlatego tez duze znacznie przywigzywat on do
zachowania odrgbnosci polskiej kultury i przetrwania narodowych tradycji, wi-
dzac w nich jeden z konstytutywnych elementoéw narodowej tozsamosci. Strach
przed asymilacjg byt zresztg realnym problemem dla wielu Polakow pozostaja-
cych w kregu oddzialywania imperium carskiego (por. Kieniewicz 2012: 97).

Sceptycyzm i dystans Jellenty z jednej strony odzwierciedlajg jego polityczny
realizm, z drugiej natomiast — nastroje polityczne panujace w Warszawie u progu
I wojny. Jego stosunek emocjonalny do stolicy jest zreszta interesujacg kwestia.
Krytyk nie reprezentuje wprawdzie perspektywy warszawocentrycznej, ironicz-
nie zresztg komentuje ,,ambicje” mieszkancow miasta, przypisujacych stolicy role
centrum europejskiego frontu wydarzen wojennych. Mimo to dostrzega oczywi-
Scie znaczenie tej ,,polskiej karty przetargowej” w politycznej rozgrywce mo-
carstw (Babiak 2000: 86). Pod datg 13 pazdziernika notuje: ,,Warszawa stata si¢
urng, w ktorej znalazly si¢ galki, wyrokujace o przysztosci Polski w kazdym razie,
a mozliwe, ze i przysztosci Europy” (J: 64). Wielokrotnie na kartach pamigtni-

4 Inicjatorami wydania manifestu byli rosyjscy dyplomaci: G. Trubieckoj, B. Nolak i S. Sazo-
now. Rosjanie obiecywali Polakom po zwycigstwie w Wielkiej Wojnie utworzenie zjednoczonej
Polski Romanowow pod bertem cara. Dokument ten ocieplit wizerunek Rosji na Zachodzie oraz
zachwycil zwolennikow orientacji prorosyjskiej. W rzeczywistosci jednak byt on wyrazem impe-
rialnych dazen Rosji zamaskowanych pod ideami panslawizmu. Wigcej pisze o tym Chwalba (2018:
189-190).
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ka pisarz daje wyraz swojemu wspotodczuwaniu z obywatelami stolicy, bardzo
wiernie przedstawia takze panujace w niej nastroje i atmosfere. W zwigzku z tym
Wielki zmierzch mozna interpretowac takze w kontekscie jego poczucia lokalnego
patriotyzmu, zwigzku emocjonalnego z rodzimym miastem.

»Za centrum patosowe uwazam nardd polski”

Jellenta nie przejawia wigkszego zainteresowania sprawg polskiej panstwo-
wosci rowniez z tego powodu, ze w jego hierarchii warto$ci miejsce centralne zaj-
muje podmiot spoteczny i zbiorowy. Patriotyzm Jellenty nie jest utozsamieniem
si¢ z ambicjami mocarstwowymi politykow, lecz z narodem. Dlatego tez i samo
odzyskanie niepodlegtosci jest przede wszystkim kwestig spoteczna. Przesunigcie
akcentu uczu¢ patriotycznych z panstwa na nardd, afirmacja narodu jako zbioro-
wosci stuzacej okreslonej idei byty zresztg zjawiskami charakterystycznymi dla
okresu porozbiorowego i modelu patriotyzmu romantycznego (Gorski 1991: 684).

Jellenta we wczesnym, mtodopolskim okresie tworczosci wielokrotnie akcen-
towat szczegolng role narodu w dziejach. Kontynuacjg romantycznego mesjani-
zmu jest jego koncepcja prometeizmu oraz jej gtowne zatozenia: interpretowanie
historii jako konfliktu wybitnej jednostki tworczej (Prometeusza) ze zbiorowo-
Scig, poswiecenie tegoz dla szczescia ludzkosci, aktywizm, bunt, imperatyw
czynu. Tomasz Weiss wskazuje na spoteczny charakter tego indywidualizmu,
poniewaz bunt Prometeusza zostal podjety w imi¢ szczgscia ogotu. Prometeizm
Jellenty oznaczat takze dgzenie do uswiadomienia si¢ narodu w sobie i zrozumie-
nia swojego ostatecznego celu, spetnienia swojej misji dziejowej (Weiss 1974: 49,
54-57). W studium Koncepcje Polski z 1912 roku pisarz jako jedno z gtownych
zadan polskiej literatury wskazywat konieczno$¢ potaczenia pierwiastkoéw naro-
dowego 1 wszechludzkiego. Szczegdlnie wazne jest to dla polskiego poety, ktory
w swojej tworczos$ci buduje zarazem Polske jako nardd. Takie ideowe, wspolnoto-
we koncepcje Polski krytyk dostrzegal w tworczosci Mickiewicza, Wyspianskie-
go, Norwida i Zeromskiego (Jellenta 1912: 22-23). Wyktadnig jego prometejskiej
koncepcji narodu jest ponizsze stwierdzenie:

W epoce, kiedy narod u§wiadamia si¢ sam sobie i chce zrozumie¢ ostatecznie,
czym jest i dokad dazy w obliczu $wiata, [...] takie koncepcje i wszechobrazy pol-
skosci maja znaczenie najwyzsze [...] Kazdy nar6d ma o tyle racje bytu i rekojmig
trwania, o ile zbogaca to powszechne bostwo, o ile posiada swa odrgbna, gorna
i potezna dusze (Jellenta 1912: 47-48).

Nie oznacza to jednak, ze patriotyzm Jellenty byt patriotyzmem afirmacji pol-
skiego narodu. Doswiadczenie Wielkiej Wojny i zwigzanego z nig kryzysu kultury
sktonily autora Forpoczt do postawienia szeregu trudnych pytan, wérod ktorych
prym wiedzie problem — Polska: ale jaka? Jan Kieniewicz pisze o tym sprzeciwie
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wobec Ojczyzny ,,byle jakiej”, spieraniu si¢ z Polskg raczej niz o Polske jako
gtownym zadaniu inteligencji, fundamencie ksztaltujacego si¢ u progu niepodle-
glosci etosu sprzeciwu (Kieniewicz 2012: 86). Jellenta pojmowatl zreszta swoje
uczestnictwo w wojnie jako uprawianie dzialalnos$ci intelektualnej, kierowat si¢
imperatywem odpowiedzialnos$ci za losy polskiego spoleczenstwa i dania ,,$wia-
dectwa epoki” (Olszewska 2000: 28). Ta potrzeba ,,méwienia”, przekazywania
istotnego przestania, byta formga reakcji obronnej inteligencji wobec opresji cywi-
lizacyjnej imperium (w tym przypadku rosyjskiego). Byt to swiadomy wybor po-
stawy buntu w przeciwienstwie do ,,milczenia” bedacego uczestnictwem w opre-
sji systemu (Kieniewicz 2012: 89). Zaswiadczenie o przelomowym momencie
dziejowym, proba okreslenia jego znaczenia w historii narodu i uswiadomienie
rangi opisywanych wydarzen — w tych zadaniach przejawiata si¢ $wiadoma po-
stawa obywatelskiego patriotyzmu pisarza.

Olszewska w monografii Czlowiek w swiecie Wielkiej Wojny wskazuje na de-
waluacje prometejskiej koncepcji narodu Jellenty w pamigtniku Wielki zmierzch.
Wojna zniszczyla indywidualno$¢ nacji, zmieniajac je w bezksztaltng mase (Ol-
szewska 2004: 376). Poprzez stowa Aurelego Kosa pisarz okresla Polakow mia-
nem ,,antynarodu”, ,,antyspoteczenstwa”, ,,antykultury” i ,,antyidealu”. W tekscie
odwotuje sie do koncepcji ,,charakteru narodowego™, jednego z podstawowych
mitow XIX-wiecznej $wiadomosci zbiorowej (Tumolska 2016: 39—-40). Jellen-
ta na kartach swojego pamietnika krytykuje polskie wady narodowe: pasywizm,
serwilizm, naiwno$¢, mentalne zniewolenie, narodowa megalomani¢ i mesjani-
styczne przekonanie o wyjatkowym postannictwie narodu. ,,JesteSmy narodem
glupiutkim 1 niepolitycznym. Was zawiesisty i mazur posuwisty przeszkadzaja
nam zrozumie¢ t¢ oceanowa harmoni¢ egoizmu z wszech§wiatowoscig, ktora
uczynila Anglikéw najszczesliwszym z narodow” (J: 51). Oczywiscie aluzja do
wasa i mazura sugeruje krytyke romantycznego mitu Polski szlacheckiej jako re-
liktu przesztosci.

W jednoznacznie krytycznym tonie Jellenta pisze takze o umitowaniu prywa-
ty, demoralizacji i kombinatorstwie Polakoéw. Stanowczo sprzeciwia si¢ probom
wykorzystywania przez swoich rodakoéw sytuacji wojennej do realizowania pry-
watnych interesow. Wojna zasadniczo sprzyja demoralizacji spoteczenstwa oraz
powstawaniu tzw. czarnego rynku. Historyk Andrzej Chwalba w swojej monogra-
fii opisuje powszechne praktyki spekulacji towarowej i pieni¢znej, takie jak m.in.
pokatna sprzedaz walut, manipulacja ich kursem, kontrabanda, paskarstwo, roz-
kwit przemystu przemytniczego. Podczas gdy wigkszo$¢ spoleczenstwa cierpiata
gtod 1 biedg, nieliczni potrafili bogaci¢ si¢ na wojnie. W 1914 roku symbolem de-
moralizacji i mozliwos$ci zdobycia tatwych pieniedzy byt spekulant dorobkiewicz
(Chwalba 2018: 404—406). W dzienniku Jellenty pojawiaja si¢ uwagi o okradaniu

5 Halina Tumolska definiuje t¢ koncepcje jako zespot wartosci determinujacych dzieje, toz-
samo$¢ 1 kulture danego narodu. Z czasem pojecie ,,charakteru narodowego” stato si¢ kategoria
socjologiczng, w polskich naukach spotecznych zagadnienie to badat m.in. Kazimierz Dabrowski.
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transportow dla ludno$ci cywilnej, korupcji wsrdd lekarzy i kolejarzy, licznych oszu-
stwach komitetu rozdzielczego. Na porzadku dziennym sg tapdwkarstwo, protekcjo-
nizm, §ledztwa, rewizje i aresztowania. W notatce z 20 listopada pisze on o straconym
transporcie wegla donieckiego, kiedy to zamiast 75 tys. wagonow w miejsce do-
celowe trafito ledwie 280. Swoje obserwacje podsumowat komentarzem:

W ogdle pomimo pozorow doskonatej organizacji sit i czynnikoéw spolecznych, po-
mimo jednolito$ci idei wytycznej — szamocemy si¢ $rod kontrastow. Z jednej strony
miliony walecznych ging — z drugiej waleczni kondotierzy z baczkami na czapkach
robig miliony. Po naszej stronie wojna jest stanowczo dualista. (J: 140)

Krytycyzm Jellenty wobec biernosci i apatii Polakow nie byt oczywiscie glo-
sem odosobnionym. Niektore diagnozy pisarza przypominajg poglady pozytywi-
stow oraz narracj¢ historycznej szkoly krakowskiej, tzw. stanczykow: Michata
Bobrzynskiego, Jozefa Szujskiego i Stanistawa Kozmiana. Dostrzegam takze
wyrazne podobienstwo migdzy rewizjonistycznym patriotyzmem Jellenty a mo-
delem patriotyzmu Pitsudskiego — bedacym nie afirmacjg wlasnego narodu, lecz
przede wszystkim jego ostra, druzgocaca krytyka. Marszalek wielokrotnie porow-
nywal Polakow do zmurszatego kamienia pokrytego plesnia; okreslat ich jako
ludzi gnusnych, o niewolniczej mentalnosci, ugodowych i kierujacych si¢ chwi-
lowymi nastrojami (Szymanski 2017: 125-126). Jellenta odwotuje si¢ rowniez
do modernistycznej tradycji rewizjonistycznej. Literaci przetomu wiekow czgsto
pigtnowali zanik poczucia narodowej odrebnosci, kryzys wartosci, skarlenie mo-
ralne, apati¢ i ospato$¢ oraz inne wady ,,polskiej duszy” (Loch 1986: 169).

Jellenta w pamietniku wielokrotnie ujawnia swoj sceptycyzm zard6wno wobec
mozliwo$ci odzyskania przez Polske niepodlegtosci, jak i podmiotowosci narodu.
Czy oznacza to negacje postawy patriotycznej? Podobne spostrzezenia z pewno-
$cig sa wyrazem rozczarowania biernoscig polskiego spoteczenstwa. Jednakze
krytyka pisarza miata by¢ konstruktywna, sktania¢ do przemiany spotecznej men-
talnos$ci i podjgcia boju o wiasny byt na arenie politycznej Europy. Przetom roku
1918 przynosi w pismiennictwie Jellenty ewolucje. W broszurze Jozef Pitsudski
Jako krytyk i mowca (1929), polemizujac z opiniami krytyki na temat jednej z jego
powiesci, zapisuje on nastepujaca mysl:

Jezeli w istocie taka byla moja intencja, to nie wyplyngta ona z takiej egzaltacji
patriotyzmu, ktéra si¢ wyradza w romantyczny szowinizm i ktéra rozszerza poje-
cie Polski do rozmiaréw przestaniajacych caty $wiat. Takiej $§miesznosci nie po-
pehitbym, choébym sie¢ wywodzit w prostej linii od Lecha. Za centrum patosowe
uwazam nardd polski (podkr. — J. D.) z powodu najwyzszego napigcia jego walki
z innymi narodami i tragicznej przez pottora wieku historii. (Jellenta 1929: 89)°

® W tym i ponizszych cytatach z wydan datowanych na okres dwudziestolecia migdzywojenne-
go i wezesniejszy zdecydowano si¢ na uwspolczesnienie oryginalnej pisowni.
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Powyzszy cytat swiadczy nie tylko o odzyskaniu przez Jellentg wiary w pod-
miotowos$¢ polskiego narodu. W silnej, scentralizowanej Polsce migdzywojenne;j
jego patriotyzm w dalszym ciagu nie przybieratl orientacji panstwotworczej, lecz
glownym jego obiektem pozostawat narod. Mozna uznac to zreszta za kontynu-
acje misji: narod jako ,,zadanie inteligencji”, zgodnie z ktdra to m.in. literaci mieli
realizowac¢ rolg ideotworcza, propagowaé narodowe idee. Mozna wigc pokusié
si¢ o wniosek, ze Jellenta pomimo $wiadomosci kryzysu aktualizowat i w dal-
szym ciggu utrwalat romantyczne wzorce. Kwestia ta jest jednak o wiele bardziej
skomplikowana, w kolejnej czesci nalezy zastanowic si¢ wiec nad przyjeta przez
Jellente definicjg patriotyzmu.

Czym jest patriotyzm w czasach Wielkiej Wojny?

Co oznaczal patriotyzm dla autora Wielkiego zmierzchu? W latach 1 wojny
$wiatowej oraz dwudziestoleciu miedzywojennym pojecie to pozostawalo uwi-
ktane w liczne spory polityczne i polemiki §wiatopogladowe. ,,Wielki zmierzch”
kultury byt dla pisarza pretekstem do polemiki z wzorcami umitowania ojczyzny
uksztattowanymi na gruncie romantyzmu politycznego.

Andrzej Walicki rekonstruuje romantyczny model patriotyzmu jako wierno$¢
imponderabiliom i idei narodowej’. W XIX wieku uksztaltowalo sie nowe rozu-
mienie pojecia narodu jako wspdlnoty etniczno-kulturowej, co na gruncie mysli
polskiej oznaczato ewolucj¢ od oswieceniowej koncepcji narodu politycznego
do koncepcji narodu jako ,,kreacji Bozej”. Najbardziej znaczacg ideologia w tym
okresie byt religijno-narodowy mesjanizm, prowadzacy do spirytualizacji i sakra-
lizacji pojecia nacji. Postawe romantycznego patrioty cechujg ponadto sktonnosé
do heroicznej obrony moralnych imponderabiliéw, polityczny antypragmatyzm,
gloryfikacja klesk (gloria victis) i etos walki zbrojnej. Powyzsze wtasciwosci
wspottworza zjawisko tzw. romantyzmu politycznego (Walicki 1991: 46, 56-57).

Z tym wtlasnie wzorcem polemizowat Jellenta, piszac:

Jako Polak, musz¢ koniecznie czué ,,za miliony”, bedace pod wszystkimi trze-
ma bertami. [...] Wojna dzisiejsza bedzie naprawd¢ wyzwoleniem ludow, ale nie
z niewoli, bo ich coraz wigcej idzie w kajdany — tylko z pet narodowosci. (J: 161)

Pisarz ponownie odwotuje si¢ do pojgcia narodu, tym razem jednak majac na
mysli nie konkretna zbiorowos$¢ i wspolnote etniczna, lecz narodowosc¢ in abstrac-

7 Walicki w eseju Trzy patriotyzmy wyrdznia trzy koncepcje patriotyzmu funkcjonujace w pol-
skiej $wiadomosci zbiorowej od czasow nowozytnych do dzis. Pierwsza, powstala w czasach de-
mokracji szlacheckiej, definiuje patriotyzm jako wiernos¢ woli narodowej oraz dazenie do suweren-
nosci. Koncepcja romantyczna oznacza wierno$¢ idei narodu etniczno-kulturowego, przekazanej
przez tradycje i majacej urzeczywistni¢ si¢ w przysztosci. Trzecia koncepcja, rozpowszechniona
w kregach endecji, definiuje patriotyzm jako obrong realistycznie ujgtego interesu narodowego
(Walicki 1991: 7).
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to. ,,Wielki zmierzch” europejskiej kultury oznacza wyczerpanie XIX-wiecznej
idei panstwa narodowego. Okrucienstwo wojny $wiatowej ,,odbrgzowito” patrio-
tyzm, doprowadzito do przezycia si¢ heroizmu walki powstanczej. W konfronta-
cji z trudami codziennego zycia mieszkancéw wojennej Warszawy romantyczne
idee tracg na wartosci, a mito$¢ do ojczyzny staje si¢ jedynie pustym hastem.

Dogmat patriotyzmu zostal skarykaturowany, zbezczeszczony, uzyty za hasto,
pod ktorym wymordowano milion ludzi w ciggu 120 dni, a drugi milion uczy-
niono kalekami. Jesliby $§wiat t¢ chociaz korzy$¢ wynidst z wojny, ze ludzie prze-
stang przysi¢ga¢ na narodowos$¢, to moze okupitoby to w drobnej chociaz czgsci
nicobjetg dla umystu zgroze tej wojny. (J: 161)

Wybuch wojny $wiatowej byt przetomem, ktory sktonit Jellente nie tylko
do odrzucenia prometejskich idei o twodrczej roli ,,ducha narodowego” i dziejo-
wym postannictwie nacji. Pisarz podwaza w ogdle zasadno$¢ myslenia zgodnie
z XIX-wieczng koncepcja narodu politycznego i dogmatem panstwa narodowego.
W dalszej czesci pamigtnika polemizuje z rozpowszechniong w kulturze alegoria
umeczonej Polonii i stereotypem matki Polki, wiernej ojczyznie i bojownikom
o jej niepodlegtos$¢. Kobieta Polka poprzez ofiar¢ z siebie na rzecz ojczyzny pel-
nita w kulturze rolg¢ fundamentu polskosci, przewodniej figury patriotycznej eg-
zaltacji, kaptanki narodowych obrzedéw i strazniczki obyczaju. (Prokop 1991:
414-415) Tymczasem Jellenta nawigzuje do tego dogmatu narodowej martyrolo-
gil w sposob ironiczny, a wreez karykaturalny:

Pigkny tyl to podstawa Polki. [...] Tyt warszawianki to fundament naszej przy-
szto$ci. On czyni nasza kobietg niebezpiecznie pongtng i ukrycie [...] historyczna.
[...] Daleko pigkniej i zgodniej z ziemig bytoby, gdy nasi poeci i arty$ci wyobra-
zali sobie Poloni¢ nie jako bolesciwg i drgczona, nie jak to czyni Wyspianski
na przyktad lub Styka, lecz jako pann¢ Marig, z inteligentnego domu, kuzynke
Marianny francuskiej; ta ma na glowie frygijska czapke, tamta posiada pickny
tyl, niewielki a przeciez tak jedrny, Zze na nim daleko wigcej niz na obietnicach
wodzow mozna budowac zjednoczenie. (J: 198-199)

Co ciekawe, tej interesujacej polemiki Jellenty z romantyzmem politycznym
i wlasnymi przekonaniami zdawali si¢ nie dostrzega¢ recenzenci. Wiadystaw
Broniewski oprocz ,,warszawskosci” zarzucat Cezaremu Jellencie kultywowanie
nieprzydatnych juz romantycznych wzorcow: ,,chorggiewka skrzypi sobie lirycz-
ny pamigtniczek. [...] skrzypi, skrzypi sobie uparcie, monotonnie i tak okropnie
wowczas bez sensu o... Krolu Duchu, o Patetycznej Czajkowskiego, o Chochole,
o aeroplanach nad Warszawa...” (Broniewski 1925, online).

Poczatek XX wieku na ziemiach polskich to czas aktywizacji nowych ruchéw
politycznych na prawicy i lewicy. W publicznych dyskusjach nieustannie Scieraty
si¢ r6zne koncepcje przysziej Polski i odmienne modele patriotyzmu. Pojecie to
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zostato uwiktane w szereg sporéw ideologicznych. Jak w tej $wiatopogladowe;j
mozaice sytuuje si¢ narracja kronikarza Wielkiego zmierzchu? ,,Przypisanie” re-
fleksji Jellenty nad patriotyzmem do jednego z nurtow ideologicznych jest nie-
mozliwe ze wzgledu na obecne w pamig¢tniku zagmatwanie 1 niejednoznaczno$¢
wielu kwestii. W sprzeciwie pisarza wobec romantyzmu politycznego, ,,p¢t na-
rodowosci” 1 martyrologii mozna dostrzec punkty styczne z wczesng mysla po-
lityczng obozu Narodowej Demokracji. Jellente i Dmowskiego taczy polityczny
realizm, makiaweliczna wizja polityki oraz interpretacja patriotyzmu jako wier-
nosci wobec obiektywnego interesu narodowego (por. Walicki 1991: 62-63, 74).
Poglady te znalazly chociazby wyraz w stowach:

Mam wrazenie, ze wobec tych falszywych monet wszelakich patriotyzméw —
zwyczajna solidarno$¢ interesu (podkr. — J. D.) godna jest anielskiej glorii.
Duch moj cierpliwie czeka¢ bedzie, [...] az ludzko$¢ porzuci wielki ktam patrio-
tyzmu dla matej, ale niezawodnej i nieobludnej prawdy — interesu... (J: 161-162)

W tym momencie patriotyzm staje si¢ warto$cig negatywna, polityczng mrzon-
kg uwiktang w ideologie r6znych stronnictw — w przeciwienstwie do realnego
1 pragmatycznego interesu. Roman Wapinski, piszac o przemianach swiadomosci
narodowej Polakéw w XIX wieku, wskazuje na popularno$¢ wsrdd mieszkancow
Polski centralnej wizji panstwa kierujacego si¢ interesem narodowym w polityce
wewngetrznej i zewngtrznej (Wapinski 1994: 236). Juz w epoce pozytywizmu za-
obserwowa¢ mozna jednak radykalng przemiang pojecia patriotyzmu, ktory pod
wplywem teorii rasizmu i darwinizmu spotecznego ewoluowat w strong narodo-
wego egoizmu (przyznajgcego prymat kategorii ,,interesu’), a nastgpnie nacjona-
lizmu (Gorski 1991: 686).

To pokrewienstwo migdzy przemys$leniami Jellenty a narodowym modelem
patriotyzmu obozu Dmowskiego jest intrygujace, zwlaszcza gdy uwzgledni si¢
socjalistyczne sympatie krytyka. Pomimo istnienia pewnych punktéw stycznych
zasadniczo jednak migdzy pogladami Jellenty na kwesti¢ narodowa a myslg po-
lityczng endecji istniata rozbiezno$¢. Fundamentem ideologii prawicy byt przede
wszystkim nacjonalizm, propagujacy ide¢ narodu jako catosci organicznej, natu-
ralnego produktu dyferencjacji etnicznej (Walicki 1991: 66). Tymczasem Jellenta
w Wielkim zmierzchu stanowczo sprzeciwia si¢ wszelkim przejawom nacjona-
lizmu, a w szczegdlnosci antysemityzmowi, przesladowaniom na tle etnicznym
i religijnym. Duze znaczenie ma tutaj zydowskie pochodzenie pisarza, ktory
jako ,,zydowski zurnalista” od poczatku swojej dziatalno$ci publicystycznej spo-
tykat si¢ z przejawami nietolerancji ze strony srodowiska dziennikarskiego i lite-
rackiego.

Problem patriotyzmu w latach [ wojny byt oczywiscie ,,uwiktany” w konfron-
tacje roznych orientacji. Lata 1914-1918 to w polskim zyciu publicznym czas
walki o rzad dusz dwoch koncepcji niepodlegtosciowych: proaustriackiej (Pitsud-
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ski) oraz prorosyjskiej (Dmowski). Tymczasem Jellenta tak podsumowat polityke
»orientacji’:

Nie jestem bomba rzucong z aeroplanu. Bomba musi i powinna mie¢ orientacje,
zeby wiedzie¢, gdzie pas¢. Ja nic wiedzie¢ nie muszg, gdyz za mnie wiedzie¢
beda, uczynig wszystko i postapia, jak si¢ im podoba¢ bedzie — wypadki. Mie¢
orientacj¢ moze tylko istota czynna, pani swej woli, ruchéw i mysli. (J: 78-79)

Powyzsze stlowa odzwierciedlajg poczucie utraty podmiotowosci przez jed-
nostk¢ wobec dynamiki wydarzen wojennych. Przy czym Jellenta ujawnia takze
sceptycyzm wobec interpretowania rzeczywistosci w kategoriach przeciwstaw-
nych orientacji, ktorych kuriozalng konsekwencjg byty walki Polakow z Polaka-
mi po przeciwnych stronach frontu. ,,Polska przeciw Polsce? Rosyjska przeciw
austriackiej i niemieckiej. Komentarzy nie potrzeba” (J: 84). Nadzieje wzbudza
w nim jednak scena prowadzenia jencéw niemieckich, wérdd ktorych znajduja
si¢ Polacy. Wowczas ,,dobry ludek warszawski [...] cieszy si¢ swojakami, daje
im papierosy, brata si¢. W ten sposob odbywa si¢ juz czgsciowo Zjednoczenie
Polski...” (J: 103). Zjednoczenie, ktoére powinno mie¢ nie charakter odgornej,
panstwotworczej dyrektywy, lecz zjednoczenie oddolne, spoteczne. Po raz kolej-
ny pisarz przedmiotem swojej refleksji czyni podzielony i skonfliktowany nardd.
To jego zjednoczenie i przetamanie stanu biernej apatii powinno zapoczatkowac
zjednoczenie Polski.

Sprzeciwiajac si¢ polityce ,,orientacji”, Jellenta postuluje patriotyzm nieza-
lezny i ponad podziatami. Tych intencji nie potrafili odczyta¢ recenzenci i kry-
tycy, ktorzy probowali ,,na sile” przyporzadkowaé narracjg¢ Jellenty wlasnie do
konkretnej politycznej opcji. Broniewski wypomina mu sympatie prorosyjskie
i propagowanie panslawizmu (Broniewski 1925, online). Z kolei Hoesick na pod-
stawie wyselekcjonowanych fragmentow interpretuje refleksje Jellenty w katego-
riach zderzenia ,,orientacji warszawskiej” i ,,orientacji krakowskiej”. Przy czym
za zastuge poczytuje mu fakt, ze o Krakowie pisze ,.tak, jak to kazdy dobry Polak
— zwlaszcza w prasie warszawskiej — czyni¢ powinien” (Hoesick 1925, online).
Lektura recenzji pokazuje dominujaca w dyskursie publicznym tendencj¢ do pod-
porzadkowywania ,,sprawy polskiej” okreslonej opcji politycznej. Tymczasem
Jellenta staje po stronie obiektywizacji rzeczywistosci oraz refleksji nad patrioty-
zmem, polskoscig i koncepcjg przysziej Polski niezaleznej od politycznych barw.

Nowi Prometeusze odrodzonej Polski? Powojenne postscriptum

W ramach uzupehienia powyzszych ustalen chciatabym jeszcze pokrotce
odnie$¢ si¢ do dwoch broszur o Jozefie Pitsudskim i Ignacym Moscickim, beda-
cych cennym uzupehieniem mojej interpretacji. Szkic Jozef Pitsudski jako pisarz
i mowca (1929) jest proba syntetycznego ujecia dziatalno$ci politycznej i literac-
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kiej marszatka. Sylwetka Pitsudskiego stata si¢ przedmiotem licznych odczytow
Jellenty wygtaszanych m.in. w Holandii i Rumunii w latach 30. Wprawdzie gtow-
na motywacjg pisarza byla proba stworzenia portretu Pitsudskiego jako autora
licznych prac z dziedziny wojskowosci, pism politycznych i charyzmatycznego
mowcy, jednak stata si¢ ona réwniez pretekstem do zaprezentowania pewnego
modelu patriotyzmu. Patriotyzm Pilsudskiego taczy rézne wymiary: narodowy
(mitos¢ do Polski) i regionalny (motyw Wilna jako malej ojczyzny). Czasem jest
to patriotyzm przywodcy i meza stanu, innym razem — mitos¢ ,,Dziadka” do legio-
nistow, ojca do dzieci. To uczucie budzi jednak niezrozumienie, poniewaz ,,ludzie
nie s3 w stanie pogodzi¢ takiej mitosci z taka wzgardg i szpicruta w rgku” (Pit-
sudski 1929: 48). Patriotyczny imperatyw daje naczelnikowi panstwa prawo do
stawiania wymagan, krytyki polskiego spoteczenstwa i wymierzania kar.

Zaproponowany przez Jellent¢ model mogtabym nazwaé patriotyzmem pro-
metejskim. Pisarz w roli Prometeusza i zbawcy niepodleglej Polski stawia Pit-
sudskiego — uciele$nienie ,,optymistycznej energii narodu”, uosobienie hierarchii
wartosci i sumienia polskiego spoteczenstwa. Lejtmotywem problematyki swoje-
go studium czyni konflikt migdzy nim a zbiorowoscig. Jellenta oskarza Polakow
o niezrozumienie dla autentycznego i wielkiego patriotyzmu Pitsudskiego. Wpro-
wadzenie rzadow sanacji przedstawia natomiast jako obrone patriotyzmu i histo-
ryczng konieczno$¢ w momencie, gdy nardd jeszcze si¢ nie odrodzit. Nietrudno
zauwazy¢ propagandowy i chwilami panegiryczny charakter tego studium, po-
dobnie jak wspomnianej sylwetki prezydenta Moscickiego. Wbrew deklaracjom
autora mozna odnie$¢ wrazenie, ze ,,centrum patosowym’ nie jest nardd, lecz
mlode panstwo narodowe z silnie scentralizowang wtadzg. Czy brak krytycyzmu
Jellenty wobec rzagdow sanacji jest konsekwencja jego politycznej krotkowzrocz-
nosci? A moze doswiadczenie Wielkiej Wojny spowodowato jednak utrate wiary
w moc sprawcza polskiego narodu? Warto jedynie zasygnalizowac¢ te problemy,
ktére moglyby sta¢ si¢ tematem osobnego studium.

* ok sk

Podsumowujac, refleksje Jellenty nad problemem patriotyzmu zawarte
w Wielkim zmierzchu pokazuja niejednoznaczno$¢ i wieloaspektowos¢ tego po-
jecia oraz trudno$ci w jego dookresleniu w czasach swiatowego konfliktu. Pisarz
nie utozsamia tej postawy z panstwem politycznym, przedmiotem patriotycznych
uczu¢ jest przede wszystkim narod. Poprzez konfrontacje tekstow powstatych
w réoznym czasie probowatam pokaza¢ ewolucj¢ zapatrywan pisarza na istote
narodu. Nie mozna jednak zaprzeczy¢, ze kategoria ta, nawet w czasie ,,wiel-
kiego zmierzchu”, pozostaje jednym z gléwnych przejawdw obywatelskiej troski
autora. W pamigtniku Jellenty stanowisko rewizjonistyczno-krytyczne przewa-
za nad formutowaniem postulatow. Pisarz przede wszystkim charakteryzuje, ja-
kim narodem Polacy nie powinni by¢ oraz jakiej postaci (np. nacjonalizmu) nie
powinien przybiera¢ nowoczesny patriotyzm. Polemika z romantyczng tradycja
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patriotyzmu i narodowa mitologig nie prowadzi do negacji XIX-wiecznych trady-
cji, jest raczej dgzeniem do ich weryfikacji i aktualizacji. P6zniejsze studia o Pit-
sudskim i Mos$cickim sktaniaja si¢ wyraznie w strone¢ romantyzmu politycznego
i kreowania mitologii nowych Prometeuszow. Jellenta ostatecznie wigc zastepuje
skarykaturowane stare dogmaty nowymi. Refleksja nad patriotyzmem w Wielkim
zmierzchu nie przyjmuje postaci systematu lub jednoznacznych rozstrzygnigc, ale
staje si¢ raczej zbiorem mysli formutowanych pod wptywem zmiennej dynamiki
wydarzen. Mimo to pami¢tnik pozostaje jednak ciekawym $swiadectwem czasu
historycznego. Jego lektura dowodzi, ze pomimo bliskiego odrodzenia Polski
kwestia patriotyzmu nadal pozostawala kwestig otwartg.
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Summary

In my article I describe how the concept of “patriotism’ functions in the literary works of Cezary
Jellenta. I believe that in the historical period following the recreation of the independent Polish
state many important problems and doubts arose. In this article the subject of my interpretation is
Jellenta’s diary Wielki zmierzch [The Great Twilight] (1925) about the times of the First World War.
I begin with an account of Jellenta’s revolutionary activity in 1905 (he was the editor-in-chief of
“Ateneum” at that time). In the main, analytical, part I present his critical view of Poland and Poles
on the eve of Independence Day. I distinguish three main groups of problems: the future Polish state
as an idea and a political conception, the Polish nation, and the concept of patriotism. I show how
Jellenta himself understood the notion of patriotism at that particular time. I refer to the19th-century
patriotic traditions and political myths as well as the concept of national character. In the last part of
my article I confront Jellenta’s diary Wielki zmierzch with his study about Josef Pilsudski.
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I

The poetic works of Young Poland feature a faun (Pan or satyr)!, slightly
simplified, in two roles: one who plays and one who loves; or possibly, one who
wants to play and one who wants to love. Of course, his art and his love are ex-
pressed in various ways. Another possible classification also involves dichotomy.
In those works, on one hand, the figure of a faun appears, always unsatisfied and
unfulfilled, subordinated to the lapse of time — an idol that either plays the song
of death or announces and brings death, or dies himself. On the other hand, this
tragic character, as an expression of the awareness of death or an unrecognized
drive for death, is accompanied by a carefree, intoxicated with life, goat-leg crea-
ture, finding satisfaction in playing the pipes to spiritualize nature, or in sensual
love with nymphs. There is also another, third possibility of classification, which
again, is also dichotomous: some texts present a motif of a faun, so to say, of flesh
and blood, being half a man and half an animal, while others only feature its stone

! For many contemporary artists, the names “faun”, “Pan” and “satyr” were identical in terms
of their meaning, and provided a convenient costume to express similar thoughts, although Pan, an ancient
Greek idol, and ancient Greek satyrs, with their later ancient Roman equivalents — fauns, are differ-
ent figures in mythology (although similar in their appearance).
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figure, quite frequently damaged, a meaningful, although mute witness of history;
a dead, but still living figure.

At the margin of these three main classifications, it is also worth trying to
introduce an additional one. If we look at the scenery in which the character is
situated, we can see two types of space and two time perspectives. Sometimes
a faun occurs in his natural Mediterranean environment, in the mythical reality,
beside other mythological figures, or in the real world, in the Greek-Roman times,
among the local nature and ruins of ancient monuments (which, among others, is
the effect of numerous journeys to Italy and Greece taken by our poets and writ-
ers). However, there is also a series of literary and art works in which a faun is
transferred from the Mediterranean area into what would seem to be for him an
alien world of other cultures (e.g. the Polish countryside) and into the contempo-
rary times at the end of the 19™ and the beginning of the 20™ century. This allows
the figure of the idol to take on new meanings:

Paraphrased mythological motifs make up a characteristic feature of Symbolist ico-
nography, taking away from ancient myths their pathos and dramatic nature, domes-
ticating hybrid characters. Tritons, fauns, satyrs, mermaids, chimeras and harpies ap-
pear on canvas of symbolists in the scenery that is contemporary to them, common
and raw, totally different from Greek or Roman landscapes. European modernists, fol-
lowing Arnold Bocklin, reached for the resources of classical motifs to free them from
historical conditions and geographical affiliations, to make them independent from
conventional associations with the antiquity and to insert them into an entirely new
cultural context. In this way, they gave to them a universal, timeless and supranational
character, discovered their archetypical features and their ability to be continuously
reborn in a modified form (Kossowska, Kossowski 2010: 88).

Motifs derived from antiquity became in the literature and art elements of the
“non-classic” poetics, syncretic imagination abandoning allegory for the sake of
symbols. Glorification of the Dionysian element by Friedrich Nietzsche permitted
combining certain ancient elements “with barbarian and folk nature”.

At the end of the 19" century, the relation to antiquity was radically redefined.
Nostalgia for an ideal harmony of forms transformed into the desire to deeply
experience the ancient world by reaching for its most secret foundations. The in-
terest in mythology gained in intensity, but along with drawing attention to minor
deities personifying the forces of nature, the religion of chthonic gods, mystery
cults, orphism or Pythagorean mysticism. [...]

In the perspective of modernists, antiquity was therefore something more than
one of the historical costumes with which they attempted to interpret their epoch,
sometimes providing a way out the history. It was not only related to metaphorical
interpretation of contemporary times, but also served as a kind of self-analysis.
Its vision closely entangled with the then thought of art and culture, in which one
of the fundamental roles was played by the notion of myth. Greece was perceived
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as a state of culture of mythical foundations that had not yet been lost, still not
disintegrated unity of reason and intuition, permitting to reach into the depth of
individual and collective consciousness — a peculiarly “primitive” status of imagi-
nation (Nowakowska-Sito 1996: 6).

The Polish version of the modernistic antiquity does not always have a Classicism
dimension. It can be a creative dialogue, introducing ancient motifs (in our analysis
— faun-related elements) into more ambiguous, complex imaginary structures.

Intensified presence of faun-like figures in literature and art of the 19™ century
was related to a revised approach towards the myth. The myth slowly ceased to re-
fer to “the primordial in the historical or cultural sense”, and started to refer to “the
primordial in human nature” (Nowakowska-Sito 1996: 51), therefore to collective
consciousness reserves. Myth and symbol came close: “Symbol expresses now
[...] experience of mythical forces in the infinite depth of human self” (Hofstét-
ter 1987: 33). As a result, the myth stopped to “be perceived only as reflection of
a certain stage of ancient religious beliefs, becoming a universal mode of expres-
sion, analogous to the artistic expression” (Nowakowska-Sito 1996: 51).

Placing faun-like figures in the Polish scenery became a characteristic conven-
tion of the epoch, also present in literature (e.g. Smier¢ Fauna [Faun's Death] by
Tytus Czyzewski — first print in 1907, Marchott gruby a sprosny [Marcolf Fat and
Bawdy] by Jan Kasprowicz — first print of the full text in 1920), and in painting
(works by Jacek Malczewski, Vlastimil Hofman, Wiestaw Weiss, Antoni Piotrowski
or Wincenty Wodzinowski). Some of the works applying this type of imagining
feature patriotic accents. Wanting to prove their presence, we present below two
different artistic realizations: a poem by Wactaw Rolicz-Lieder, Ja jestem satyr
[{ am a Satyr] (from his volume Nowe wiersze [New Poems], first print in 1903),
and a painting by Jacek Malczewski Hold sztuce i muzie [Homage to Art and
Muse] (created in 1910, oil on panel, National Museum, Warsaw).

11

The title character in the poem by W. Rolicz-Lieder Ja jestem Satyr slightly
resembles the character presented in Leopold Staff’s oeuvre Faun podstarzaly
[An Old Faun] (from the volume Galqz kwitngca [ Blossoming Branch], first print in
1908), a text that was, however, created much later; he is also the subject of the nar-
ration, he is also old and he also lives with his memories. Nevertheless, his situation
is different, just like the place where he is staying. Although the faun described in
Staff’s poem exists in the reality and mythology that is alien to him, the satyr pre-
sented by Rolicz-Lieder returns to Greece — yet , “kiedy cisza naplywa na drzewa,
/ Wsrod lesnej woni po sarmacku §piewa” [When silence flows onto trees / amidst
the forest aroma, he sings in the old Polish language”] (Rolicz-Lieder 2003: 281).
He used to walk along “Latin paths”, and now, although he again is following the
roads known to him from his youth, he is living by what he experienced in the Slavic



108 Grzegorz Iglinski

world, alien to him. These experiences can be puzzling, since apparently, they do
not differ from the life pursued by any other satyr chasing nymphs.

Spiewam, com przezyt byt, co przebolatem,

I co przesnitem z nimfami o ciele

Rézanym, wieczdr, 1 co naszeptatem

Do uszu nimfom przy milosnym dziele,

I o tym, czegom im nie dopowiedziat

Wowczas, gdym jeszcze wszystkiego nie wiedziat.

[T am singing about what I have experienced, what I have suffered,
And what I have dreamed with the nymphs about the rosy body,
In the evening, and what I have whispered
To the nymphs’ ears at my love work,
And about what I did not tell them
Then, when I was still not aware of everything.]
(Rolicz-Lieder 2003: 281)

The above confession can be interpreted as a relation between an artist and
his listeners. The satyr recorded, processed and disseminated (“whispered”) in
his “love work” (love = creation = pain) his volatile and changeable experiences
shared with nymphs (among whom he was living). He created out of love, as if
nymphs were muses, inspiration to start a dialogue with them or to seize their
ethereal beauty, they fostered his dreams. The subject of artistic confessions re-
mains a secret (it does not have to be love or creation, although those are the first
associations). Therefore, it would be a poem about art, about artistic elation. In the
opinion of Andrzej Nowakowski, Rolicz-Lieder’s satyr has some features close to
the Young Poland stereotype of an artist (Nowakowski 1994: 307). The satyr ex-
alts his own creation, developed and existing because of nymphs, for nymphs and
about nymphs. It is only now, from the perspective of the time gone by and from
another place, that he is able to look at it from the distance, in a reflective way.
Perhaps the satyr is the mask of the author himself and this is the origin of this con-
fession indicting that the character “is singing in the old Polish language”. Rolicz-
Lieder was known for his inclinations for old Polish literature, which determined
his distinctness among young Poland poets. He particularly respected Jan Kocha-
nowski (see Podraza-Kwiatkowska 1966: 168—170), who wrote the poem Satyr
albo Dziki mqz [Satyr, or The Wild Man ] (published in 1564), in which the title
character, banished from his hideaway in the forest, reviling the vices of Polish
society, turns out to have been settled in the Polish lands for ages. Proof of Rolicz-
-Lieder’s idolization towards Kochanowski is, for instance, a poem [Kto mi zazegt
misterstwo w duszy y kto sprawit] [Who launched mystery in my soul and who
made it], opening the volume Moja muza. Wierszow cigg czwarty [My Muse. The Fourth
Series of Poems] (first print in 1896):
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Gdybych wzniost Ci na polskich polach ottarz s piesni,
Twé imi¢ sosnowymi psalmami catowat

Tak, izby sye faunowie poptakali le$ni —

Iesczebych cnych Ianowych chwal nie wykwintowat.

[If I built for you an altar of songs in the Polish fields,

Kissed your name with pine psalms

So that forest fauns burst into tears —

Even then, I would not manage to praise Jan’s merits enough.]
(Rolicz-Lieder 2003: 192)

The mention about fauns inhabiting Polish forests does not seem here to be ac-
cidental. Most probably, this is an allusion to Piesn swigetojanska o Sobdtce [Saint
John's Eve Song on the Midsummer Bonfire], in which at the sound of the shepherd’s
pipe, “faunowie skaczg lesni” [forest fauns are hopping] (Kochanowski 1991: 245).

In such a situation, the return to Greece mentioned in the poem by Rolicz-
-Lieder Ja jestem satyr would mean the return to the tradition and former values,
and the fact that the character “Bez postumentu siadl na le$nej ziemi” [Sat without
the pedestal on the forest ground] (Rolicz-Lieder 2003: 281) — would be a mani-
festation of humbleness towards cultural heritage or an expression of objections
towards setting artists on a pedestal, so fashionable at the turn of centuries. It is
highly possible that these words hide the feeling of sorrow for underestimation
of Rolicz’s poetry in Poland, disfavour of critics towards it and the lack of ap-
preciation on the side of the audience. Therefore, Greece should be understood
here in a figurative way and should be interpreted as the return to the homeland?
(Rolicz-Lieder returned to Poland in 1897) or the return from the world of dreams
and imagination, populated by nymphs, into the reality. This helps to understand
the final verse of the poem, in which the scenery brings associations rather with
the Polish landscape than the Greek one:

A gdy koto mnie lesnymi drogami

Ida powoli z szarymi dzbankami

Smetne niewiasty i trzpiotne dziewczyny
Nad zZrédta, kedy srebrna woda ptacze —
Krew moja kurzy sie, jako kominy,

Gdy z pdl wieczorni §ciagaja oracze.

2 Such perception of Greece was developed in Romanticism. To Romantics, Greece appeared to
be, on one hand, the homeland of natural, spontancous and sensitive people, while Homer was con-
sidered a true poet of the nature. On the other hand, the Hellenic world was perceived by them in the
perspective of spiritual life of an individual and the nation. In Poland, the trend of historical recep-
tion of ancient tradition manifested itself in s figurative treatment of the historical costume, which
permitted writing about Greece but talking about Poland. This costume also provided a material to
formulate the attitudes of national Tyrteism. Greek and Roman heroes played an important role in
developing Romantic moral and patriotic patterns; actually, they became the carriers of national and
freedom ideals already in Classicism, which affected several Romantic phenomena.
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[And when along the forest paths,

with their grey jugs,

wistful women and flibbertigibbet girls go slowly past me

to the spring where silver water is crying —

My blood gets dusted, as the chimneys,

When evening ploughmen return from the fields.]
(Rolicz-Lieder 2003: 281)

The satyr sings about what he have experienced and dreamed, but he is sensi-
tive to the environment in which he is staying. He is looking at people, as the old
faun in Staff’s poem at girls ,,na §liwach” [on the plum trees] and peasants with
sickles, but his attitude is different. Although Staff’s faun is characterized by pas-
siveness, calmness and even boredom, the satyr from Rolicz-Lieder’s work is ex-
cited, as if he discovered a new source of inspiration — something he did not notice
before. Perhaps his old age should be put in inverted commas? The poem does not
clearly state that he is old. His “old age” is inferred from his memories made by him
the subject of his songs. The terms “przebolatem” [I have suffered], “przesnitem”
[I have dreamed], “naszeptatem” [I have whispered], suggest a kind of experience.
Perhaps the character is not old in the biological sense, but in the spiritual or artistic
dimension. Maybe this is a satyr-exile, forced some time ago to leave the country
that became his homeland, and where he lived from the Old Polish times, but now,
led by love (““W tancuchu z drobnych serduszek na szyi” [In a chain of tiny hearts
at his neck], Rolicz-Lieder 2003: 281) and memory — against an atmosphere that is
still unfavourable for him and the lack of acceptance (Kochanowski’s satyr pointed
out faults of the Polish society, for which he was scared off) — he returned to areas
close to his heart, where he claims to “have suffered” so much.

11

The topic of art was often undertaken by J. Malczewski, who also used fauns
for this purpose. “The general sense of the Faun series — as Kazimierz Wyka writes,
distinguishing in the painting by Malczewski series of an iconographic nature
and mythical-archetypal content — is quite evident: it is about art in general. It is
about its ambiguous, evasive, but always superior position towards an individual
condemned by faith to make artistic creations. Therefore, this series emerged the
earliest, and almost simultaneously, with great compositions demarcating the access
of Jacek Malczewski into the poetics of Young Poland” (Wyka 1971: 43). However,
the branches “of this series reach far, towards the nodes possible to be identified:
Dionysus — Christ — John the Baptist — St. Francis — Eros” (ibid: 50).

Leszek Libera argues with the conclusion by Kazimierz Wyka concerning the
painting series titled “Faun — Syrena — Chimera” [Faun — Mermaid — Chimera], em-
phasizing that it should not be only about “art in general”, but first of all about the
relation between love and death, in which “the love act is an initiation of the drive
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for death”: ““[...] after all, promiscuous satyrs of Malczewski, as if taken directly
from the Bacchanalian madness, and chimeras, in their iconic-ideal shape much
closer to maenads and Bacchants, quite clearly accentuate the interests of the painter
in orgiastic myths related to bloody rites, in which religious ecstasy was combined
with scratching sex organs raw or tearing apart the victim” (Libera 1994: 48).

Photo 1. Jacek Malczewski, Hold sztuce i muzie [Homage to Art and Muse] (1910)
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An expression of combining faun-like features with issues of artistic crea-
tion is, among others, the painting titled Hold sztuce i muzie [Homage to Art and
Muse] (Photo 1). This painting shows two little fauns — they are accompanying
a smiling girl situated in the centre of the composition, wearing a folk costume,
with a bow in her hand, sitting at her sides and holding ends of branches, which
behind the backs of those three figures prove to be a part of lush greenery forming
the background’. It seems that branches make a kind of connection between the
little fauns. The girl, as if a queen on the throne (perhaps the symbol of the na-
tional art or a symbol of life) receives the homage paid to her by two men holding
flowers: one has in his hands single, sharp thistles, and the other — a little bouquet
resembling a bunch of forget-me-nots. Both are placed in such a way that their re-
spective little fauns are visible. This permits to obtain the effect of symmetry: the
girl in the middle, and on her left and right side a little faun sitting at the pedestal
and a man standing below. Flowers (gifts) are perhaps intended to be placed in
small vases situated near the girl’s legs.

Thistle is known in the Christian art as a symbol of martyrdom, hardship and pain,
related to Christ and martyrs, and consequently, the symbol of redemption. In turn,
a forget-me-not means first of all incessant, everlasting memory. In Young Poland po-
etry, it was related to a specific mental mood — to sadness, but also to ultimate matters.

The evocation of melancholic moods was always accompanied by symbolically
interpreted blue colour of the flower. With this obvious, as it would seem, ob-
servation, there were sometimes combined conventional mentions about dream,
which should be read as a metaphorical description of eternal dream — dead. It is
worth mentioning here that the blue colour (the colour of the forget-me-not) often
evoked in poet thoughts about infinity, deliberations on God, passing mistycising
contemplations, etc. (Sikora 1992: 82; see Kurytowicz 2012: 243-264).

The hallmark of divinity is given to forget-me-nots in the poem by Jan Kaspro-
wicz W turniach [At the peaks]:

Tutaj roztacza swe wdzigki
Krzew niezabudki.

To pyt z niebianskiej swej szaty,
W barwy bogatej,

Migdzy te cienie,

Gdzie $mier¢ po glazach plasa,

3 Little fauns and little satyrs have long been present in art works. Even combining the Polish
folklore with ancient mythology does not seem to be any pioneering idea in Malczewski’s works,
as Wyka himself revokes the relevant verse of Piesn Swigtojanskia o Sobotce by Kochanowski,
mentioning forest fauns. Other artists did the same as Malczewski, introducing faun-like figures
into a reality, culture and epoch that was alien to them (e.g. Franz von Stuck). This phenomenon
of cultural syncretism, binding different worlds in the name of the myth connecting them, become
more intense in the 19" century.
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Sam Stworca strzgsa,

Aby pokazaé, ze w swej dziedzinie,
Jasnej, stoneczne;,

Pomni i o tej krainie

Wiecznej,

Lodowatej

Grozy.

[1t is here that the forget-me-not bush
Oozes its charm.
This is the dust shaken off,
From His rich in colour heavenly gown,
Among these thorns
Where the death likes to dance over the stones,
By the Creator Himself,
To show, that in His domain,
Sunny and bright,
He will remember also this land
Of eternal,
Icy
Fear.
(Kasprowicz 1997: 284)

In the painting by Malczewski Hofd sztuce i muzie, the clothes of the man hold-
ing thistles already seem to indicate that he is a martyr, a penitent or a saint (a habit
tied with a string), while the clothes of the other man, holding a bouquet of blue
flowers — that he is a soldier (a greatcoat). It might mean that art immortalizes great
deeds and thus dignifies and promotes certain attitudes and patterns? The men are
standing opposite to each other, which can be interpreted as the contents that are
contrasting or supplementing each other, for instance: holiness (purity) — boldness
(crime), suffering — death, eternity — time, individual (single thistles) — community
(bunch of forget-me-nots), universality — historicity. The clue is provided by little
fauns, one with dark blue legs, and the other — with red. In the western Christian
painting, both colours were present in the images of Christ and Mary:

[...] the bottom garment of Christ is very often blue, while the top garment covering
it (a gown or a coat) is usually red or scarlet. [...] In the case of Mary, the trend con-
cerning the selection of colours is different, although it is not possible to establish
any general rules [...]. It is possible that “scarlet robe” (Mt 27, 28), put on Jesus to
become the object of scorn was an ordinary soldier cloak, which, however, gained
a symbolic meaning of the “Jewish king’s” clothes (Lurker 1994: 197, 202-203).

Blue is first of all the colour of sky (dark blue — infinite depth of the sky) and
everything spiritual, while red turns out to be closer to what is earthly. Neverthe-
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less, both colours are ambivalent as regards their meaning, and they complete each
other in the bipolar image of the world. What can be said about Malczewski’s work
is that the artist tries to emphasize the connection between martyrdom, atonement,
bloody sacrifice (red) and heavenly glory, soldier’s loyalty, immaculacy, eternity,
freedom, hope, and faith (blue, navy blue). He achieves that in two ways, rein-
forcing the effect: first of all, little fauns are holding branches that are connecting
them, as if the thread combining both men paying a homage existed; secondly,
the little faun with blue legs and hooves can be seen over the man with thistles,
with a bleeding finger (but the faun is looking at the soldier and his flowers),
while the little faun with red legs was placed over the men with blue flowers (yet,
he seems to look at the martyr’s thistles). Such colour “mixing” or “mismatch” of
blue and red (the “blue” faun, if we want to logically link realistic and fantastic
threads, should “provide patronage” to the character with blue flowers and the red
one — to the one cut with the thistle), and crossed looks of little fauns indicate the
relation between what is represented by both men. Red (as the colour of blood) can
be associated both with martyrs and with soldiers — as if the men from Malczewski’s
painting were soldiers of God; likewise blue (as the colour of sky) — as if there
existed two ways towards salvation (salvation of soul or homeland), both lead-
ing through blood: the way of humble martyrdom and the way of fighting. The
presence of little fauns reveals what is apparently not visible, salvation is hidden
behind what is held by the martyr (sharp thistle) — thus the “blue” faun is placed
over him; and blood is hidden behind what the soldier is holding (blue flowers)
— thus the presence of the “red” faun.

The issue here is not that everything that exists is underpinned with the faun-
related nature, but that art commemorates blood (life and death), inspires or im-
mortalizes dreams about salvation or freedom. It gives rise to faith and hope — this
is the reason why the faces of the characters, looking at their flowers, show peace
close to contemplation. The gentle smile of the girl adds a light-hearted tone to the
entire scene. She accepts the homage, settling, as if the judge, contrary attitudes
or desires, creating a kind of harmony. The female character (her figure) does not
change, but her “outfit” can change. The subject of faith and hope depends only
on the clothes she is wearing, therefore in the image we can see a soldier’s coat
that she was wearing and took off, which is now lying around her. This taken off
item symbolizes freedom, without which there is no real art. It can also signal free-
dom (salvation) of the spirit, for which the man in the habit is thanking, or freedom
(salvation) of the homeland, for which the man in greatcoat is thanking — while both
types of freedom can be interlinked as those entangled branches held by little fauns.

v
The works presented above — the poem by Rolicz-Lieder and the painting by
Malczewski — are about art. Therefore, they undertake a topic that was crucial for
the Young Poland movement. At the same time, they use the faun motif, fashiona-
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ble at the turn of centuries. The difference between those works cannot be reduced
only to the mode of the artistic expression (poetic vision — painter’s vision), in
particular that the poem by Rolicz-Lieder is characterized by a certain picturesque
quality (vividness), and the image by Malczewski — by the poetic mood of the
depicted scene. Those works differ in the perspective applied. In the poem
Ja jestem satyr, it is narrowed down to an individual (and his individual experience)
— actually, this is the confession of a subject finding satisfaction in seeing what
is native to him (the good point of leaving the country or exile is that you start to
value it more, attach a higher value to it, perceive in it something so important that
can be made the subject of one own creation). On the other hand, in the picture
Hold sztuce i muzie, the perspective seems to be broader, more universal. When
the satyr from Rolicz-Lieder’s poem “Bez postumentu siad} na le$nej ziemi” [Sat
without the pedestal on the forest ground] (a sign of attachment to the homeland?),
the female character in Malczewski’s painting is sitting like a ruler on the throne
(manifestation of the sacralisation of art). The satyr of the poet could be one of the
worshipers of art and thank it, in a similar way as the martyr and the soldier are
thanking the figure in the picture (but the expression of his thanksgiving would be
his song). However, he is thanking the place where he is situated, the environment
(homeland) which disposes him to wail a song.

The composition of Malczewski resembles one of the manners used to represent
Our Lady in old paintings — a sitting mother with a child, accompanied by two
saints standing at her sides. The examples include early Renaissance works by
Antoniazzo Romano (born Antonio di Benedetto Aquilo degli Aquili): Madonna
degli Uditori di Rota or Madonna in trono fra i Santi Pietro e Paolo e gli udi-
tori del Tribunale di Rota (painted in 1474-1485, English title: Madonna with
St Peter and St Paul and 12 Members of the Rota , tempera on wood, Musei Vati-
cani) and Madonna con Bambino in trono tra san Paolo e san Francesco d’Assisi
(painted in 1487, English title: Madonna with St Paul and St Francis, tempera
on wood, Galleria Nazionale d’Arte Antica di Palazzo Barberini, Roma). In the
first of those paintings, Saint Paul is holding a book and a sword, and Saint Peter
—abook and keys. In the second one, Saint Paul is also holding a book and a sword,
but Saint Francis — a book and a crucifix. A similar setting can be observed in
paintings by Francesco Francia (born Francesco di Marco di Giacomo Raibolini):
Madonna col Bambino in trono tra i santi Paolo, Francesco e Giovannino (painted
about 1495, English title: Madonna Enthroned with the Infant Christ and St Paul,
St Francis and the infant St John, oil on wood, Pinacoteca Nazionale di Bolo-
gna) (Photo 2). In this case, two standing saints are also exposed (the third one,
presented as a child, is kneeling in the middle at the base of the throne). And two
more examples: Piero di Cosimo (born Piero di Lorenzo di Piero d’ Antonio), Ma-
donna col Bambino in trono e i santi Lazzaro e Sebastiano (painted in 1481-1484,
English title: Madonna Enthroned with the Infant and St Lazarus and St Sebas-
tian, tempera on wood, Montevettolini, chiesa dei Santi Michele ¢ Lorenzo) and
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Paris Bordone (or Bordon), Madonna con Bambino in trono e i santi Sebastiano
e Rocco (painted in 1535-1543, English title Madonna Enthroned with the Infant
Child and St Sebastian and St Roch, oil on canvas, Valdobbiadene).

Photo 2. Francesco Francia, Madonna col Bambino in trono tra i santi Paolo, Francesco e Giovannino
[Madonna Enthroned with the Infant Christ and St Paul, St Francis and the infant St John] (ca 1495)
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In Malczewski’s painting, the girl — as the highest holiness — is clasping, in-
stead of a child, a bow to her bosom (the instrument is lying under her taken off
coat — only the “head” of the neck is visible). The girl receives homage from the
men, who owe to her play (or love or adoration of the girl) their brave attitude,
faith, or freedom, or making a life choice. The bow (just like the violin) can in-
dicate the harmony created. Raised, it produces an impression as if the girl was
conducting everything surrounding her, creating the world. Music would be there-
fore inspiration for artists and “for various life situations (leadership, love, prayer,
blessing)” (Lipka 2005: 94).

Sometimes, looking at self-portraits of Malczewski holding an instrument with his
hand, it can be observed that this instrument replaces a pallet [...], and the bow — the
brush. Finally, the instrument, the bow or the pallet and the brush are the same or at
least similar tools. Another interpretation of the situation is that the brush is replaced
with the bow, and the bow in turn replaces the baton — which can be indicated by those
paintings at which the artist is a kind of conducting with the bow (or the brush). [...]
Finally, the painting that he was practicing was obviously most important to Malcze-
wski [...]. And when it comes to inspiration, when we talk about a leadership among
arts or about conducting the issues of art, the Muse is holding in her hand not a brush,
but the bow. She majestically rules the arts, and even, at least partially, the nature.
There are also grounds to believe that Malczewski understood music as the art close
to nature, or even perceived it as a substance or essence saturating nature (Lipka
2005: 93-94).

The poem of Rolicz-Lieder reveals what can be a source of inspiration for art,
and the picture by Malczewski represents what can be inspired by art. Regardless
of'this direction of impact or effect, both works suggest the idea that art is culturally
determined and has the right to bear the mark of “homeliness”.

\%

Since ancient times, forest idols (Pan, fauns, satyrs) and related mythologi-
cal deities have existed in literature and arts in various configurations. “From the
sixteenth until the nineteenth century, Pan exists in numerous landscape presenta-
tions, typically as one of the mythological stewards, on the same rights as many
figures of this type” (Nowakowski 1994: 295). The modernistic fashion to present
a goat-legged character reveal subjects that were important for the epoch: love,
death, art. Michat Glowinski observes that participants of the Dionysian proces-
sion (as, for instance Pan or satyrs) in many contemporary texts fulfil the function
traditionally attributed to Dionysus (Glowinski 1994: 40). However, it does not
mean to be the case every time and everywhere.

Referring to the work by Zygmunt Lempicki (1933: 23), Michat Glowinski
introduces the notion of “cultural equation”, to which he relates the idea of cul-
tural syncretism:
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Dionysian creation of modernists is based on the phenomenon which could be
described as cultural equation. A modernist was looking at similarities to his
epoch in other times, was searching for the perspective from which he could
observe the period in which he was to live. Regardless of whether he approved
of [...], of negated his epoch [...] he was looking for parallels. He wanted to
explain it through analogy [...].

Therefore, the idea of cultural syncretism, postulate of mixing cultures formu-
lated; [...] sometimes equal to the idea of saving the culture from fossilization
with an injection of barbarity, yet most fully expressed [...] in deliberations con-
cerning the relationship between Christianity and paganism (Gtowinski 1994:
8,25, 27).

Cultural syncretism consisted in transferring Greek motifs to the Polish lands
or in shaping Slavic legends and beginnings of the history of Poland (perceived
fantastically) according to the Greek mythological and dramatic patterns. Hence,
it was a type of talking about modern times through the prism of the past. The
focusing on “barbarity” could be achieved, e.g. by turning to native folklore, to
“national primeval nature”.

In a sense, people not making part of the history (just as a child) could become
at the end of the 19" century one of the elements of the cultural equation — based
on structural similarities — of primitive cultures and epochs. Trends and method
of research of the then ethnography, anthropology or linguistics justified deriving
artistic analogies on this ground. [...] It was emphasized that early phases of hu-
manity development could be maintained until contemporary times — particularly
among lower class people. [...]

Therefore, a tendency existed to perceive an ancient myth and a folk legend as an
expression of a similar state of mind [...]. Following a similar principle, a faun, as
aproduct of fantasy similar to the imagination of commonalty, could be associated
with the folk context. It may seem that Stowacki was the first one to discover
artistic attractiveness of using the analogy of cultures for reconstructing ancient
epochs. This might be the reason why Polish Modernism, drawing extensively
from his works, revealed a quite strong tendency to add a folk tone to ancient
motifs (Nowakowska-Sito 1996: 42—43).

Juliusz Stowacki’s creative works are perceived as the source of Jacek Mal-
czewski’s attempts to associate “mythological motifs with the folk context”
(Nowakowska-Sito 1996: 19). A new phenomenon in art emerged, linking folk
culture with the Dionysian element. This element was combined by F. Nietzsche
“with the genesis of folk song and music”. Setting “fauns and satyrs belonging
to Bacchanalian procession in rural scenery (this context even intensifying their
barbarian, vital nature) cannot be therefore interpreted as a perverse negation of
their ancient origins, as this fact is justified exactly on the grounds of a new look
at the culture of antiquity” (ibid: 44).
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Because of their hybrid, human-animal form, and consequently, belonging to
two orders, nature and culture, a faun became a convenient means for Symbolism. He
could represent biological vitality, unbridled instincts, but also internal experience
and indecisions, the conflict of spirit with the matter, or spiritualization of the
entire nature:

In the opinion of some specialists, the faun, fringing upon human spirituality and
animal nature, symbolizes the unity of the world and a certain type of equality
of rights for spirit and matter. At the same time, the faun indicates that only a ra-
tional reflection, but also surrendering to fantasy and instinctive impulses can be
the source of art (Czerni, Szczerski 2003: 29).

Stanistaw Stabryta, following the functional criterion, distinguished in his
examined material (covering the 20" century post-war Polish literature) four prin-
cipal methods for transforming ancient content:

1) revocations — repetitions, imitations and alterations of motifs, themes and
topics derived from literature, myth, history, arts or antique philosophy, yet with-
out a change to the basic meaning in relation to the prototype;

2) re-interpretations — transformations consisting in changing the sense or signi-
fication of the adopted content “according to one’s own idea and artistic intentions”,
typically giving this content “universal, general human and timeless meaning;

3) pre-figurations — studies in which the relation between the ancient proto-
type and its contemporary realization is seen in the system of analogies “visible
in the fate of main characters or the structure of the presented world”; myth cre-
ates a general frame, a type of “model shaping the situation of the lyrical subject
—type of expressed feelings and the characters of the reflections spoken out”;

4) incrustations — embellishments, typical in particular for poetry (metaphors,
allusions, comparisons, associations) creating “external stylistics of a certain
group of literary works” (Stabryta 1983: 23-25, 76, 92, 136, 148).

The above researcher made it clear that the analysed material “does not contain
many examples of ‘pure’, uniform functions: the multifunctionality of literary works
somehow excludes beforehand the possibility of categorizing them into one stiff clas-
sification model” (ibid: 25). Therefore, what is taken into account is the prevalence
of one of the tendencies, the most important features of a given text. In the chapter
devoted to poetry, proper deliberations are preceded with an overview of the recep-
tion of antiquity in the Young Poland and the inter-war period. In case of Young Po-
land, Stabryta follows Mieczystaw Jastrun, who refused to assign to Parnassians
and symbolists “intimate and deep relations” with ancient culture, reducing the then
fascination of poets with antiquity to a decorative function (Jastrun 1976: 42-43).

However, not everything can be reduced to decoration. Decorativeness occurs
in many poems; it is most visible in texts by poets with an aestheticizing approach,
ardent lovers of statutes and sculptures, but not exclusively.
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Four ways in which the ancient myth can function in literature, as proposed by
Stabryta, can, in practice, pose some difficulties when attempting to precisely consider
a given work as evocation, re-interpretation, pre-figuration or mythological incrusta-
tion. There exists a risk of confusion between those references to antiquity (e.g. pre-
figuration with incrustation), as a lot depends on the interpretation of the text.

However, adopting the classification of the above mentioned researcher, we pro-
pose that the works in which the characters from ancient myths are situated in Polish
or Slavic landscape (the mythological theme is developed somehow in parallel
to the “human” theme — as in Malczewski’s paintings) should be classified as
mythological pre-figurations. Therefore, they could include the poem by Rolicz-
-Lieder Ja jestem satyr. To resume: the title character confesses that walking along
“Latin paths” he returned to Greece and when the silence falls, “he sings in the
old Polish language”. Greece can be here understood literally and figuratively (as
Poland). In the first case, it is about memories related to nymphs, about tradition
and old values, while in the other — about returning to the real world from the
world of dreams and imagination, inhabited by nymphs. The scenery presented in
the final verse of the poem resembles more the Polish landscape than Greece. The
satyr seems to be here the pre-figuration of an artist, who finds in his homeland
reality the source of excitation or inspiration.

However, while for Malczewski it was Stowacki who could be considered an
“intermediary” in his attempts to combine Greek motifs with the Polish ones, in
case of Rolicz-Lieder such a role might be fulfilled by Kochanowski.
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Summary

The works analysed in this paper — Wactaw Rolicz-Lieder’s poem Ja jestem satyr [I am a Sa-
tyr] (from the volume Nowe wiersze [New poems, 1903] and Jacek Malczewski’s painting Hold
sztuce i muzie [Homage to Art and Muse, 1910] — relate to the theme of art. They cover a subject
of key importance to the Young Poland movement, simultaneously using the motif of a forest idol
(faun, satyr) fashionable at the turn of the 20™ century. The difference between these two works is
not limited to the nature of artistic expression (poetic vision — the painter’s vision). In the poem by
Rolicz, it is narrowed to the individual (the individual’s experiences) — basically, it is the confession
of an individual finding satisfaction in the image of what is native. In the painting by Malczewski,
the perspective seems wider and more universal. The former reveals what could be the source of
inspiration for an artist, while the latter presents what art can aspire to. Regardless of this direction
of influence, both works contain the suggestion that art is conditioned by culture and that it has the
right to bear the mark of “homeliness”.
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Observing the contemporary world, in particular, advancing social diversi-
fication processes, including intensification of nation-building movements and
the drives towards autonomy among ethnic minorities and the development of
regionalisms, the researchers assumed the thesis based on the existence of collec-
tive identities (Bokszanski 2005: 56-63)!. The most important type of collective
identity, considered in categories of “otherness” or “homeliness” of a given culture
in relation to other cultures, is the category of cultural identity. It is manifested
in culturally defined behaviour and products of a given culture (Stownik socjologiczny
1997: 228; Du¢-Fajfer 2006: 436).

Regional patriotism referred to in the title of the paper fits within the broadly
understood social identity. This type of civic consciousness, intensively develop-
ing since the 19" century under the form of ideological patriotism, was to lead to

! Representatives of humanities, particularly sociologists, were not able to decide for long
whether the category of identity related to consciousness of an individual can be related to larger
communities. They believed that identity is conditioned by thinking, which is the feature of a per-
son and not a group, since an individual in the process of socialization formulates ideas that can be
referred to as “individual consciousness”, but clusters of people do not have any common organ of
self-knowledge. The objections gave rise to predicted problems related to “anthropomorphisation”
of the collective identity category, as well as an assumption that there exists something that can be
classified into the category of “collective consciousness”.
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the identification of people from lower classes with the nation, and from the end of
the 19" century, under regionalism emerging in the province of France (a cultural
and social movement aiming at making peripheral areas independent from central
metropolises) in order to create ties with the homeland?.

These general European ideas were creatively used by Polish-language writers,
journalists and press publishers in Upper Silesia, emerging from young autoch-
thon intelligentsia, brought up in the utraquist school, briefly admitted to this land
as a result of postulates demanding that the Polish language and care for this lan-
guage should be guaranteed, submitted to the Prussian National Assembly during
the Spring of Nations, among others by Rev. Jozef Szafranek. Like the 19" century
famous authors from the lands of the former Republic of Poland, Upper Silesians
rendered their pens to the romantically understood mission of the literature entering
the civic discourse. They started to shape it with the intention to produce national
senses and, above all, they explained to their compatriots that they constituted a part
of the Polish nation. The power of their words had their source in the content pro-
vided, as they combined them with the hope to produce in their home environment
social beliefs that could bring desirable patriotic results in their family community
and under specific local conditions®. The writers presented their preaching as “com-
mon good”, and since they belonged in great numbers to the clergy, the feeling of
an apostolic mission to their compatriots, towards whom they appeared their only
carers and guides following their Romantic convention*, was familiar to them.

2 Developing the knowledge of cultural identity in individuals and in social groups became
at that time the task of many institutions of culture, activated at that time, first of all with a school
implementing the educational duty. In all of those places where school was ethnically and ideologi-
cally alien, this role was played by literature, and the-then scientific associations and museums es-
tablished to assume patronage over the culture of the nation, in particular over its past considered the
welfare of the entire community. Those indications were observed in the programmes of Romantic
regionalism promoting spirituality and specific actions aiming at promotion and protection of home
tradition. The escape from hard experience towards intensified interests in an honourable past (giv-
ing to the human existence holy dimensions of space and time) belonged, in a broad perspective, to
the need of history in the 19% century Europe, where ideological patriotism, one of the indispensable
conditions for transforming the crowd into citizens, was being built.

3 Assigning a purpose to an utterance belongs to the field of the effective action theory
(praxeology). The causative function of language, suggesting that by using words, one can
realize intentions towards various aspects of reality surrounding the human being, was inves-
tigated by John Langshaw Austin. The researcher examined those issues, as he believed that
the structure of language reflects the structure of the world. The philosopher, in the first places,
focused on performative utterances (making a change by merely saying something, e.g. the
phrase “I take you to be my wife” or giving somebody a name). In his investigations, he divid-
ed speech acts into locutionary (with the meaning due to their phonetic aspect), illocutionary
(of certain conventional power, e.g. by informing, asking) and perlocutionary utterances (aim-
ing at exerting a certain specific effect through convincing, surprising or cheating somebody).

4 Due to the significant role of the clergy in the culture of the region, a variant of 19" century
transformation that manifested itself in a critical attitude, focused on Christian piety remote from
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Taking up the socio-political game, they directed the historical and literary im-
agination of readers towards building national life in a region where literature was
to show to people the way for the “spirit’s wandering towards perfection” (Walas
2006: 103). Despite founding their activities on Romantic thought, they treated
literary works in Taine’s manner, as they saw in them “a ‘human document’, and
not [...] strictly literary work of art, described through poetry and rhetoric” (Walas
2006: 107)°. They chose this path because of their good knowledge of nuances
in the literary culture in the region, also including their own place within it, and
because of proper evaluation of assets brought by the institutionalization of cul-
ture, as a result of which they efficiently carried out their work, which indirectly
fostered the growth of readership among compatriots®.

Their activity in the civic field was inspired by the ideals of the Spring of Na-
tions (in particular, by a social trend aiming at improving the living conditions of
people from the lowest classes and the national trend encouraging them to fight
for the recognition of minority rights in the hegemon state). Those tendencies
were additionally reinforced by the climate of Romantic Messianism. Transfer-
ring these ideas into the Upper Silesia reality, representatives of the oppressed mi-

the church life, was not observed here. Quite contrary, along with the process of industrialization
and construction of subsequent workers’ settlements, material symbols of attachment to religion in-
creased. This included strengthening of the worship of St. Barbara among miners and St. Florian in
the group of steelworkers, the construction of new churches for new parish communities organized
in new settlements, funding shrines for patron saints and a great revival of the pilgrimage movement
(Kossakowska-Jarosz 2014: 35, 165—185; Kossakowska-Jarosz, Rev. Gorecki 2018: 178—190).

5 This was the case, e.g. with the reception of Jozef Ignacy Kraszewski’s poem Witolorauda,
in which Lithuanians saw the manifesto of “Lithuanian identity” and “domestication”, while in
Warsaw, the work was evaluated only in the aspect of “objective literary values” (Duc¢-Fajfer 2006:
433-434, 438).

® The Silesian reader market was highly praised by Stanistaw Stojatowski, who in 1895 in Lvov
“Gazeta Narodowa”, after the Silesian peregrination claimed that: “In Prussian Silesia, people work
and make things. It was started by late Karol Miarka, and others came after him, and working in the
same spirit, led to the situation that the journal »Katolik« alone has more than 19 thousand readers,
while »Nowiny Raciborskie« and »Gazeta Opolska« journals have four to five thousand, therefore,
together, they have more than 25 thousand readers per one million of Polish population. Has Prus-
sian Silesia not outdone Galicia, where perhaps not only popular but all Polish journals together
would only gather 25 thousand readers?” The success in preserving the readership in Upper Silesia
was perceived not only externally. This argument was also brought up by local educational activists,
among others Jan Karol Mackowski, the publisher of “Nowiny Raciborskie”, who strongly rejected
allegations of Germans about neglected “mental life of Silesians™: “Ask, Liberals, booksellers from
Poznan and Krakow, how many books they send every year to Upper Silesia. You will learn from
them that Upper Silesians are the best reading public of Polish books and in Upper Silesia many
more books are bought than in other Polish districts. Enter the households of our wealthier farmers
and workers, and you will find there poems by Mickiewicz, Lenartowicz, Krasicki and many other
poets”. Therefore, it was not enough for Silesians to only read classics; they were also tempted to have
their own book collection, and many of them wanted to have their own home libraries. The largest
book collections included up to three thousand volumes, gathered by their owners with their small
revenues, at the same at the cost of their living expenses (Kossakowska-Jarosz 1999: 162-163, 167).
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nority, because of its domination by strangers, mobilized their fellow countrymen
to leave the oppression, and presented to them the causes of their bad situation
and ways to prevent the failures suffered. They started this battle because, accord-
ing to the self-evaluation developed in the local environment, they protected the
benefits of a morally and spiritually valuable group. At the beginning of the social
activities conducted, emerging from the spirit of both above-mentioned currents,
they put forward the slogans for the protection of homeliness. They believed that
fostering the tradition would immensely contribute to emancipation of Silesian-
ity. They paid particular attention to keeping this decision, although the stubborn,
loyal attachment to their cultural heritage made Upper Silesians “the tribe of mar-
tyrs”, which was confirmed by Juliusz Ligon in the poem Jestem slgskie dziecko
[{ am a Silesian Child]. The artist undertook this task to break the image of “ni
to Niemce ni Poloki” [neither Germans nor Poles]. Norbert Bonczyk in Gora
Chetmska [Cheim Mountain] warned Upper Silesians against expressing a pas-
sive attitude towards this accusation and against failing to clearly opt for their
Slavic identity. The programme of schooling implemented soon brought desirable
effects, Upper Silesians successively matured to Polish awareness, declared from
the second half of the 19% century in the identity portrait of many local artists
(such testimonies were given e.g. by Jozef Lompa, Juliusz Ligon, Konstanty Dam-
rot, Norbert Bonczyk, Wawrzyniec Hajda, Aleksander Skowronski, Augustyn
Swider)’. Their works confirm that they fostered Silesian-Polish awareness, placing
in the group welfare in the focal point in order to develop subjectivity in social
relations. Aiming towards implementation of the assumed project, they started
first to develop their “own voice” — their own vision of the matters of fellow
countrymen, which permitted them to act as spokespersons for their interests and
undertake the task of popularization of these matters, and at the same time, they
contributed to the education of compatriots. In the next stage of profiling their
subjective consciousness, the writers presented to them examples of oppression
towards native and Polish heritage, so that, with this self-knowledge — they could
oppose the plans of the hegemony and, above all, they could resist inevitably oc-
curring methysation. This concept was to minimize the process of German culture
absorption.

Silesian authors were not isolated in their path towards forming ethnical and
cultural orientation. On the contrary, they followed the path of criticism practiced
in the 19% century by national minorities recognized in the contemporary postco-
lonial discourse as “the voice of periphery” (Dué-Fajfer 2006: 438). The think-
ing of Silesians therefore corresponded to the phase of national consciousness
maturity in conquered peoples, as well as in tribal-language groups that never had
a state identity. It was them, who accentuating differences of their tradition from

71 quoted numerous extracts from their texts in another paper (Kossakowska-Jarosz 1994b:
97-109).
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the worlds that colonized them, relied on regaining the native internal subjectivity
to build the feeling of ethnical-national community on such foundations.

Cancelling the rhythm of bitter, cursed current history of the native popula-
tion, became an important aim in the undertaken educational activity (Witkowska
1971: 13). A campaign was started to defend compatriots against unjust, unfair
and discrediting stereotyping of the region in Prussian-German literature, focused
on political instrumentalization of “otherness”, in which Upper Silesia was as-
sumed to be presented as a backward province. Such an image of the land was
stigmatised by the Protestant criticism of Catholicism, applying Tylor’s evolu-
tionary orientation in comparative analyses, permitting to perceive and evaluate
it through the prism of “barbarian” peripheries and modern centre®. The German
standpoint, founded on the regional-tribal thought, vivid at those times in Germa-
ny, included the conceptualisation of social and religious “otherness” alongside
the widely-held beliefs concerning “national characters” (Surynt 2006: 58-61;
Du¢-Fajfer 2006: 434)°.

Domestic writers argued against this geopolitical system in many works. Lom-
pa in the poem Pozegnanie [Goodbye] addressed “nice, despised Silesian Poles”,
and in Przestroga do przeciwnikow narodowosci polskiej w Szlgsku pruskim
[ Warning for Opponents of Polish Nationality in Prussian Silesia| (Pisarze Slgscy
1963: 126—127) he appealed to “the German brother” for “honest” evaluation of
facts and for rejecting the attitude of “a sworn enemy”, reminding that Silesians
“were born into the world out of the Slavic blood”. Obviously, this message re-
flected Slavophile tones and the Romantic vision of the world as a confederation
of nations fraternized in the name of freedom and equality, but what was of prima-
ry importance was to depict the region as an area of borderland where competition
between the values of two different national cultures would give rise to an unsta-
ble national attitude, but also antagonize co-citizens of the region'®. To prevent
such problems, Upper Silesians almost simultaneously with activists from other
countries, shaped in people the knowledge of their cultural roots, demonstrat-
ing their differences. Since they based the development of the regional cultural

8 The founder of evolutionary anthropology, Sir Edward Burnett Tylor, used the criterion of
uneven development of culture to describe, e.g. poverty in Ireland (Paluch 1990: 25).

? Silesians did not remain silent towards this charge, quite contrary: Miarka published in “Kato-
lik” Powiastki z zycia Irlandczykow [Tales from the Life of Irishmen.]. Texts of “apparently” random
content, in view of the analogy of accusations, became updated in terms of ideology and gained new
meanings, thus increasing their persuasive capacity. Stanistaw Belza did not understand this meas-
ure, criticizing Karol Miarka for alien motifs in 1890, while suggesting to Bronistaw Koraszewski
the programme for the newspaper, focused on “historical, familiar matters, mainly wartime issues”,
on tales based on the history of the region and the biographies of heroic kings (Tobiasz 1938: 34
and 39).

10 Multiple tales and theatre plays written by the pioneers of literary life depicted characters,
who, surrendering to ambivalence, experienced the crisis of their cultural identity and the feeling of
alienation from their own tradition, as exemplified, among others, by Karol Miarka’s Kulturnik or
Piotr Kotodziej’s Obiezysasi.
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identity on group and territorial identification, they undertook in their work top-
ics facilitating self-cognition. This purpose was to be achieved by the following
questions: Where am I from? Which group do I identify with? Who is “one of us”,
and who is a “stranger”? It was an important step in initiating the process leading
to dissemination of self-knowledge in the region. With certain reservations, they
also started to support the sphere of “imagined” identifications, since they started
teaching autochthonic cultural content, with which the fellow countrymen should
identify, and stimulated recognition of senses, which were strange to them. For-
mulating regional cultural identity, they initially took into account the so-called
“permeating” identities (religion, language, family traditions, local group and with
time also nationality) and in the subsequent stage, complex, situational identities,
taking into account the fact that Silesians, surrounded by German culture, con-
stantly had a choice of different identities. Making the compatriots aware of those
regularities, educating and them and raising their awareness of local conditions,
the activists wanted them to consciously resign from “balancing” between ethnic
possibilities and to reject temporary profits from alternation offered to them.

The activists started to construct the civic community by self-learning their own
cultural reality. This process took different forms. One of the strategies initiated
by Jozef Lompa consisted in initiating ethnographic journeys into the country to
diagnose the identity of fellow countrymen expressed in oral folklore, followed
by popularization of folk motives processed into various stories based on the local
history!!. Karol Miarka, Juliusz Ligon'?, Jézef Gallus and many others contributed
huge folklore collections. This, by its very nature a Romantic way of searching for
national traditions in Upper Silesia, gained importance as the method for support-
ing current axiological decisions. Moreover, it was particularly important since
the government prohibited folk practices in the region, as the Prussian authorities

I Many available examples include here the novel by Jézef Lompa Historya o poboznej
i blogostawionej Petroneli polskiej pustelnicy na gorze Chelm u S. Anny w gornym [sic!] Szlgsku
[4 Story about Pious and Blessed Petronela, a Polish Hermit at Chetm Mountain at St. Anna's in
Upper Silesia] and Zamek w Glogowku. Powies¢ historyczna [The Castle in Glogowek. A Historical
Novel], as well as tales by Karol Miarka, such as: Petronela: pustelnica z Gory sw. Anny. Historia
Jjej Zywota [Petronela: a Hermit from St. Ann Mountain. The Story of Her Life], Gorka Klemensowa.
Powies¢ z czaséw zaprowadzenia chrzescijanstwa na Slgsku, oparta na podaniach ludu [Klemens
Hill. A Story from the Times when Christianity was introduced to Silesia, based on Folk Tales],
Husyci na Gérnym Slgsku czyli powiesé o zamordowaniu kaplana Walentego, zatozeniu kosciola
Jankowskiego i oblezeniu Zoréw w roku 1433 z ustnego podania ludu [Hussites in Upper Silesia or
the Novel about Murdering Rev. Walenty, Establishing the Church in Jankowice and Siege of Zory
in 1433, Based on Oral Folk Tales), Szwedzi w Ledzinach. Powies¢ gornoslgska z czasow 30-letniej
wojny [Swedes in Ledziny. An Upper Silesian Novel from the times of the 30-Year War], or Zywcem
zamurowana. Powies¢ gornosilgska podtug starej kroniki [ Walled-In Alive. An Upper Silesian Novel
according to an Old Chronicle), as well as excerpts from Stary kosciol miechowski [The Old Church
in Miechéw] (Bonczyk 1987: 105, 127-128).

12 This activity was also continued in the interwar period by his grandson — Stanistaw Ligon
— a famous radio journalist, known for popularization of Silesian humour.
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considered them dangerous for the plans of Germanisation. Gathering folklore with
the aim of its re-introduction to circulation, Silesians contributed to the growth
of national self-knowledge of compatriots, but — which should be emphasized
— they constructed a model of massed culture, in which “folk nature” was an
unquestionable ideological aspect. Since the strategy of building the popular culture
market and local conditions for its development was well known to them, they
started with seeking for appropriate content to be provided in journals intended
for Silesian peasants. This programme was outlined by Jézef Lompa in the letter
to the editor of “Dziennik Goérnoslaski”, when he asked him to promote correct
Polish and to provide historical information concerning the history of Silesia, both
its past and present times. Lompa assumed that by gaining this knowledge, a Sile-
sian would know that “his homeland is not only the land where he was born”, but
also that “its great past belongs to him, in his spirit he is linked to the bones and
ashes of his ancestors, the greatness and fame he inherited” (Pisarze slgscy 1963:
130-131). “Playing” the European game, Silesians on one hand saturated their
works with values by taking up the subject of political location of the region and
the civic life of compatriots (this content helped them to build strong links with
their own land, founded on the feeling of conscious pride, later transformed into
Polish historical beliefs)!?, while on the other, through adjustment to the (then)
emerging tourism industry, they undertook the effort to popularize, among rural
and lower middle-class population, trips to the places of the cults of saints, and
to magnificent material evidence of the Polish culture archaic quality (preserving
religious customs, they responded to travelling trends and to a growing need for
protection of monuments as well as the willingness to see them). Visiting them
supported the promotion among Upper Silesians of the love for their political
homeland (at that time not existing on the maps) — the homeland of the entire na-
tion to which they also belonged, and of citizenship ties with the homeland and
Poles divided by borders. In travel advertisements and in reports describing the
journeys, they treated monuments as symbols of the former splendour of Poland,
as places emanating with their genius and becoming through that — as it was called
in the Romantic regionalism — memory curators. After all, religious trips also
brought polyvalent senses, since pilgrims also experienced the great national past
there. Therefore, they could be used as well in the political mode to shape commu-
nity and even national attitudes among Silesians. In Upper Silesia, patriotic initia-
tion was almost similar to the religious initiation, which was determined by the

13 Initially, the national discourse was dominated by an important problem of language closed
in the idealistic formula of the Gospel, later , by putting forward this postulate in many works, the
proselytization of “freedom” was sanctioned with the universal ethic norm, close to priests and de-
rived from the theological discourse of inherent (natural) right, creating a moral reason for the fight
to maintain nationality, therefore for Miarka it provided a philosophy of national being, medium
for continuing “tradition of forefathers”, grounds for disseminating Polish historism, a platform to

build unity with the nation divided through partitions. Slogans about political emancipation did not
come to the fore of the argumentation until World War I, and in particular, the time of insurrections.



130 Krystyna Kossakowska-Jarosz

educational programme of Karol Miarka presented in 1882 in the memorial to the
Committee of “Macierz Polska” (Miarka 1974: 93-97). Miarka in this extent fol-
lowed the path of Polish Romanticists, who formed the portrait of a Pole-Catholic
in the atmosphere of patriotic religiousness. Standing on the ground of the Polish-
centrism, they assumed in extreme situations that religion, even more than ethnic
origin or language, draws a line for forming the Polishness. This doctrine in the
popular form, later on referred to as the “religion of the homeland”, through the
patriotic attitude demonstrated by some clergy in temples and outside them, de-
veloped the feelings of love to mother-homeland, associating the metaphysics of
love with the concept of duty towards native land and compatriots (faithfulness to
religion — religion of faithfulness)!®. It is worth noting that “cultural pilgrim” was
an important link in the modern process of developing “contemporary tourist” not
only in Upper Silesia, and emphasizing that local writers and at the same time ac-
tivists, efficiently used the possibilities developed at the then market of European
culture by pioneers of social engineering. The efficiency of Upper Silesian authors
was proven by the unquestionable respect they enjoyed among compatriots, which
translated into the success of the purpose of the undertaken activity.

Following the path of the modern communication system, they made litera-
ture “the torch of history”, revealing to the nation — as indicated by Maurycy
Mochnacki — those futures from its past, which would help fellow countrymen
understand their current condition. Therefore, from the end of 1850s, in their lo-
cal works, they combined Silesianity with Polish national consciousness. They
authenticated this feeling both in the geographical sense (demonstrating the unity
of Silesia with other lands of the former Republic of Poland), as well as in the
historical-humane sense. In this latter aspect, the following arguments were put
forward: community of customs, common cultural heritage, including the ex-
clusiveness of Polish in texts written during the times of Prussian/German state-
hood — a dialect was used only by immigrant authors of German/Protestant origin
(Obraczka 2002), but also developed historical memory focused on common Piast
country and clichés of Polish glory — mainly on the Grunwald victory, the defence
of Czestochowa, the cult of Kosciuszko or the relief of Vienna. It was believed
that this heroic past of Poles, and their glory in the battlefield, is of high impor-
tance for levelling out critical opinions on Polishness, disseminated by Prussians
in school teaching and in the local German press. The writers also assumed that
such a message would contribute further on to deepening the hubristic attitude,
to increasing the feeling of pride emerging from belonging to the community of

14 Buildings and all monuments that Upper Silesians were to be seen during the trip, played
the role of “external” memory, which as a result of proper interpretation in sermons delivered in
the places of worship or in explanations of guides directing them along the monuments, and first of
all in their descriptions in the Upper Silesian press and in stories printed on their pages, were to be
transformed into the “internal” or individual memory of “each” fellow countrymen, shaped as “our
true” memory of the regional community (Kossakowska-Jarosz 2014: 165 and subsequent).
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Poles, and therefore to increasing the opinion concerning their own importance.
This residuum of cultural memory of Poles, reminding Upper Silesians of the
images of past Polish glory, already in 1870s started to replace the initial set of
events included in book calendars and annuals, which rather linked Silesia with
the tradition of the Prussian-German statehood. This transformation of content
remarkably confirmed the success of Upper Silesians in the field of building the
cohesion between the identity of the inhabitants of the region and their ethnical
identification (Kossakowska-Jarosz 1994a: 9)'>. From that moment, the power of
the process of (re)gaining their conscience for the Polish national interest only
strengthened.

The literature of Silesians is characterized by a specific description of the world
from the regional and private perspective. Pioneers started their creative activity
from reciting occasional poems intended for a specific group of people, with content
related to specific events. They were to honour both local jubilees and national
anniversaries. Along with those works, some of them (particularly local teachers)
prepared textbooks for fellow countrymen (of historical, geographical and lin-
guistic content) developed from the perspective of regional ideas and interests.
Frequent motifs in their texts included the topic of homeland, its topography and
everyday life, which only reinforced the thesis of their Romantic-Biedermeier
worldview (typical for many ethnic groups struggling for independence). Poems
by Norbert Bonczyk Stary kosciot miechowski [The Old Church in Miechow)
and Gora Chetmska [Chetm Mountain] provide a spectacular evidence of this
approach, as they are saturated with images of the beauty of the homeland, the
fertility of its fields and areas abundant with minerals (due to which huge industry
could develop, earning wealth only for newcomers), the land of honest, pious,
and devoted people, although not free from their vices, which, however, does not
prevented them from being attached to the local tradition, language and faith. The
promotion of being enclosed within one’s own community, a family village, in the
world of friendly nature, resulted from the need to praise native culture. Promo-
tion of homeliness supported the task assigned to the countrymen for continuing
“a phalanx of peasants” as guardians of former models of life (the criterion of the
value of land reported by Damrot in the poem Moja ojczyzna [My Homeland))'®.

15 For more than half a century, the idea of the unity between the region and other Polish areas,
in the opinion of contemporary researchers, was considered to be the benchmark of “the most honest
national intentions”. According to Aleksander Kwiatek, Rev. Alojzy Ficek started promotion of this
concept by publishing Karol Antoniewicz’s journalist work in “Tygodnik Katolicki”, but it emerged
earlier, during the Spring of Nations (Kwiatek 1992: 182).

16 The criterion of values of one’s land, which made Silesians think about it with noticeable
pride, was actually seen in the glorification of own heritage, and, against this background, in absolu-
tization of cultural boundaries, expressed under the slogans of the obligation to continue “a phalanx
of peasants” guarding former patterns of life. The apology of “homeliness” had great mythisation
powers, as unmasking the fall of good life patterns was used for developing a self-stereotype of hon-
est and despicable Silesians. In the Romantic spirit, it was believed that by postulating collective re-



132 Krystyna Kossakowska-Jarosz

Guarding frozen borders of one’s own culture was to be used for the sake of de-
sirable development of the region. Those intentions can be read from the poem
Stary kosciot miechowski [ The Old Church in Miechow] by Bonczyk, in which the
poet, referring to Mickiewicz’s formula, “wanted to return to the ages of child-
hood and homesteads”, as he hoped that this turn towards the past will permit to
“close the door to the ‘Europe of noises’” (Zielonka 2006: 316). Preserved family
values should provide a foundation for rational modernity, as only then — as it was
considered — could they subjectively situate the Silesian ethnic group within the
history of the world. Therefore, poets did not want to encourage isolation of con-
sciousness, but wisely used collective memory about own heritage. Thus, the au-
thors used the sign of local identity in order to promote a specific concept of life,
in which regional tradition became a synonym of decent everyday life at present
and safe future. By placing its image as an opposition of modernity, they could
convince the readers that without maintaining their tradition, autochthon Silesians
would not remain themselves, and thus, they could not exist'”. The memory of
its own past reflexively sacralised Silesianity, added up to its value and prestige.
“Long ago — therefore — is a synonym of duration and indirectly justifies the right
to exist” (Szacka 2006: 48).

sistance towards transformations, the source of which was the “despicable” community of the town,
it would be possible to preserve original Silesian decency, to build on this base successful future of
the land. Women living in cities were the first ones to be accused of opening to novelties too fast.
This line of thinking is fully demonstrated by excerpts from the Upper Silesian journalism, quoted
in my numerous publications (e.g. Kossakowska-Jarosz 2009: 229, 231-232, 246).

17 The writers made the order to maintain the traditional approach a duty for an individual,
as it was seen as an indispensable condition for the group to survive. For realisation of this work,
support was sought among Poles living beyond Silesia, as the spontaneous increase in national
self-knowledge or independent implementation of task was not considered possible (Wrzesinski
1988: 132-133). First of all, appeals were made to publishing offices of important Cracow, Poznan
and Warsaw journals, and to well-known writers. Appeals to them were continued to be published,
even when they complained about being forgotten in the motherland. Silesians long and bitterly
commented on the external indifference for the matters of the “Silesian beloved homeland”. They
emphasized that the attitude of Wincenty Pol, who “did not mentioned a word about Silesia” in Piesr
o ziemi naszej [Song on Our Land] (“Gazeta Opolska” 1891, No. 82) was a telling manifestation of
this indifference. Such a complaint had been previously reported by Norbert Bonczyk in the poem
Gora Chetmska [Chetm Mountain] (Bonczyk 1985: 21) and Konstanty Damrot in the poem Moja
ojczyzna [My Homeland); and later by Maksymilian Jesionowski in the poem Mazur [A Mazurian),
and Rev. Emil Szramek, who in his work titled Slgsk jako problem socjologiczny [Silesia as a Socio-
logical Problem) confirmed the permanent disappointment of Silesians using the following words:
“No land is as praised as Silesia, although Wincenty Pol completely forgot about it in ‘Song on Our
Land’” (Szramek 1991: 63). Obviously, these are not all exemplifications of reproofs. The grudge
of Silesians against Pol was justified, as the writer was aware of the situation of their region, for
instance after a visit he was paid by Jozef Lompa. In his report from this visit, Lompa referred to
Pol as the “present time Mickiewicz from Cracow” and the “professor”. In turn, Pol could talk with
Lompa with full awareness, as he got acquainted with Silesia during journey (from Mikotéw along
the Oder River through Kozle to Opole, and then from Wroctaw to the Karkonosze spa) taken even
before the Spring of Nations (Pol 1974: 229-232).
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Obviously, encouragements to isolate oneself from modernity were not only
the domain of Silesians, as they were a typical feature of the 19" century Polish
countryside. However, here, the tradition and (formulated within its boundaries)
the myth of Silesianity took on the role of modern identity, the most significant
source of self-cognition in the conditions of unfavourable activity of “strange”
neighbours, treating Polishness as the synonym of peasantry, commonness and ig-
norance. It was devastating for family community, especially that social advance-
ment of individuals, which automatically was combined with Germanisation, had
the same meaning.

Protection of the home tradition belonged to the ideas of the Romantic world.
Following this path, local activists called for selection of authenticity preserved
in Silesianity juxtaposed with non-authentic mythisation, occurring as a result of
the pressure of alien ethnic (coexistence with Germans) and civilisation patterns
(a cosmopolitan city)'®. Consequently, they pragmatically used the figure of “past
times”, since they assumed that it would be used for revalorizing preserved values
in order to emphasize historical continuity, but also for “installing modernity in
the costume of tradition” (Sulima 2001: 147). Observing the ruins of the former
life, they enclosed their vision of transformation in an optimistic version of tra-
dition founded on the assumption that Silesian culture was an organized world
and the society of relatively permanent structure, independent of the individual.
Therefore, they wanted their works to act as identifiers and a tool to support the
resistance against the oppression and mythisation of colonised Silesianity. Con-
sequently, they formed the figure of Silesianity in opposition to external “others”,
but also internal “others”, considering that workers’ culture of the cosmopolitan
city colonises their land following the conquistador’s model. Without shaping the

18 The fear of ethnical variety was the reason why writers were barely able to combine benefits
derived from modernization with preservation of “good traditions”. In Upper Silesia, for the fact
that national division overlapped the class division, social clichés permeated national ones. Ad-
vancement from a peasant to a qualified worker, and even more to a caretaker in the factory in an
industrialized city, was highly tempting, but at the same time, it let to abandoning “one’s own” local
tradition for the sake of entering the circle of the “alien” culture of the dominant society. The social
success was here something more than improvement of the life status, as it forced assimilation with
Germanity. The plutocracy and intelligentsia in the region consisted mainly of Germans. A quite op-
posite standpoint as regards evaluation of the Prussian administration of this area and benefits for its
inhabitants was presented by Germans. They — understandably — mentioned only advantages. This
introduces duality in the vision of the region. Germans depreciated everything that was Silesian,
while Polish writers glorified the native world. Those views were reflected in the construction of
the presented world in prosaic and scenic works published at that time by autochthon authors. They
revealed in them amplified fear against a cosmopolitan city (de facto an ideological fear — immersed
in the concept of the world, and here, additionally also in the ethnic situation), as living in its space
in the Silesian way of thinking became tantamount to the total loss of links with one’s own customs,
one’s own heritage. It was seen as a settlement characterized in many ways by the lack of continu-
ation. Without the protests of Upper Silesian authors, continuity and change in the culture of the
region would not remain in an acceptable relation, but the dynamics of those determinants would
undergo radical breakdown, since at the threshold it would be linked to complete the transformation.
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“other” as demonstrating different features than “our beloved compatriot broth-
ers”, it would be impossible to capture dialogic relations, determining the visions
of “others” from the ethnocentric point of view, but also forming the community
out of “fellow” inhabitants who want to preserve the protected heritage.

The strategy of the need to “talk about oneself” had a persuasive meaning,
built on the mythised figure of “Silesian rural nature”. From this perspective, spe-
cific notions focused both on depicting “landviews” of the region, pleasing the
eye and warming the heart of the observer, but also on illustrating the striving to-
wards maintenance of local traditions. Those both components made together the
“aesthetic of the canon”, as described by Jurij Lotman. A previously observed turn
towards the past associated with the folk culture took fundamental meaning in the
method of depicting the nature of the Silesian land, despite noticeable changes
in the economic and cultural situation of the region (violent industrialization and
urbanization). For these reasons, Upper Silesian writers in the 19" century as-
sociated their land almost exclusively with the folklore formed in the family vil-
lage. Therefore, they transformed the image of Silesianity in a manner referred to
by Roland Barthes as “distorting and bending” (Barthes 2008: 261), and by Eric
Hobsbawm as “inventing” (Hobsbawm 2008). Shaping an emotional relation of
Silesian readers to their own place and its past, they also implemented guidelines
observed in the programmes of Romantic regionalism, promoting spiritual mes-
sages of homeliness and supporting specific activities aimed at popularization and
protection of home tradition. Silesianity located in the countryside in the social
process of marking the space regained its authenticity and achieved Arcadian har-
mony based on unity of the human being and the nature (according to the histo-
riosophical vision of the world by Jean-Jacques Rousseau), while a civilized, and
thus emancipated from the bosom of nature, city was demonstrated as the space
of departing from the balanced rhythm of every day, based on cosmic order of day
and night, as well as on corresponding order of work and rest (e.g. Bonczyk 1987:
37-38, 127-128). A sentimental vision of the countryside and positively charac-
terized images of the past (as a manifestation of Romantic apology of homeland
continued in the Biedermeier spirituality, at the same time demonstrating regional
nostalgias and neuroses), in particular the fear against breaking cultural isola-
tion, assumed in the programme, which was easier to maintain in the province,
were the reasons why the widely-held vision of Upper Silesia as factory area was
not configured right away. Pioneers, including Miarka, Damrot and Bonczyk, de-
picted the process of introducing smoking chimneys and furnaces bursting with
flames into the rustic landscape in their literary works from the perspective of
harmonious symbiosis between nature and industry (Bonczyk 1987: 172—-173),
which could superficially suggest that they did not see the disastrous effects of
industrialization for long. However, those depictions of the local reality can be
combined with characteristic features of the Biedermeier literature, with its ro-
mantic relation to native scenery, experiencing small, even insignificant things,
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as long as it serves the approach of “collecting” impressions and “fostering”
memory (Kossakowska-Jarosz 2014: 33). They deliberately chose the version of
the harmless city which does not disturb the local ideal in the assumed literary
geography — for their orientation towards creating a harmonious, idealized image
of the homeland. The choice of such geopolitics was motivated by the programme
advanced by Miarka. He recommended that literature should be free from the
criticism of negative phenomena in the life of the region, reserved for press gen-
res, which was significantly reflected in the writer’s decisions. A “shady” city was
depicted by Silesians mainly in journalistic descriptions, where they accused fel-
low countrymen of surrendering to alien novelty, ruining Silesianity and provided
descriptions of the mimesis taking place!. In the press and in the scenic images,
concerned about building patriotic attitudes of Upper Silesians, they listed cata-
strophic risks posed to native customs by the space of an anonymous city, predis-
posing towards alienation from the local tradition. The process of transformation
was demonstrated first in departures from local dialect, in adopting urban clothes
associated with welfare and prestige, and in introducing novelties in family meals,
followed by custom and religious redefinitions, and finally in a deep, ethnic and
cultural conflict (Kossakowska-Jarosz 2001: 31-49; 2009: 228-250). The risk of
giving up local models of life was growing along with the development of the
world of chimneys, slag heaps and mineshafts full of simple workers, perform-
ing their work without proper protection devices and without social protection in
an unpleasant, stinking and unfriendly environment. Domestic critics of culture
believed that the zone of difficult existence, full of hardship and dirt, contributed
to “bad habits” of workers (Kossakowska-Jarosz 2012: 233-247), and therefore
to hybridization of the local Silesianity. The city experienced in this manner hor-
rified the writers. In the press debate (since popular periodicals were the most ef-
fective means to prefabricate imagination of compatriots than literature, although
it was so popular here), they created the map of the conceptual city, finding its
extension in the spatial myth of “black” Silesia. They mixed this content, grow-
ing from conservative views of a rustic and xenophobic tone, with the cult of the
region and the dispute of the nationality. Silesians were not isolated in their vision
of the town as an area threatening an individual and a group; also in this regard
they participated in the polyphony of ethnic minorities (Rybicka 2006: 474—480).
The odium was removed from the Upper Silesian cities only when they played the
role of the Polish culture centres. Upon being given such significance, they gained
a flattering opinion of publicists, particularly when they greatly contributed to
forming Polishness in Upper Silesia, with an intention to create “better living
conditions” for its native inhabitants.

19 The concept of mimesis was made present by literary postcolonial studies, focusing on ethnic
differences. Their theory was formed by Edward Said, Gayatri Spivak and Homi Bhabha, while
the standards of dynamically developing postcolonial criticism were built by Chinua Achebe, Wole
Soyinka and Wilson Harris (Duc¢-Fajfer 2006: 436, 440-441).
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To summarize the cultural role of the 19" century literature by autochthon
Upper Silesians in fostering regional patriotism, it should be emphasized that the
space of their works, filled with cultural values, acquired features of ideological
space, mythical space and symbolic space. Promoted attitudes and personal assets
became a causative force, which fundamentally contributed to the development
of frameworks for the Upper Silesian imaginarium, a set of ideas describing and
explaining Upper Silesian cultural reality. Description of the homeland reality
undertaken by the writers was used at the same time for persuasion purposes. For
this reason, the images they promoted were so constructed as to combine images
and beliefs, forming an entirety in terms of meaning, which constructed a kind of
a spiritual map, a plan of actions and internalized understanding of the world. Lo-
cal writers continued their chosen perspective for generations, as the aim was far-
reaching. The content they promoted attributed Silesia to Poland, and Polishness,
and finally Poland, to Silesians. Based on those ideas, they formed a national com-
munity with Upper Silesians (“beloved old comrades” — as Damrot wrote in the
programme poem Nasze hasto [Our Slogan]), by first rooting them in their own
tradition, and later, after rapid consolidation of this success, by attributing them to
Polishness. Disclosing to compatriots the historical and social truth about them,
previously distorted in Prussia, and the knowledge of their humanistic features,
the writers built the identity of fellow countrymen. They also fostered knowledge
of the current geopolitical situation of the region by presenting examples prov-
ing colonisation of their homeland, which brought an equally important effect.
Without their intensified effort, Upper Silesians would most probably not join in
the fight in Silesian uprisings for including their land to the Republic of Poland
reborn after partitions, or would not respond in great numbers in the years of the
plebiscite and uprisings with their actions for Poland. They were spurred on to
significant explosion of national declarations at that time by the slogan derived
from Mickiewicz and popular at that time: “Raczej zelazo rozpalone w dtoni /
Nizli krzyzacka prawice usciskac¢” [You’d rather carry red hot iron / than shake
the Teutonic hand] (Heska-Kwasniewicz 1999: 29).
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Summary

This text is part of the author’s research on the literary culture of the nineteenth-century Upper
Silesia. The author shows that at the forefront of modern Europe (at the beginning of industrializa-
tion and urbanization of the continent) the autochthon writers of Upper Silesia undertook actions
aimed at fostering cultural awareness amongst their compatriots, who were considered to belong to
a national minority, in order to instil patriotic feelings in them. In the current post-colonial discourse
their struggles are recognized as the “voice of the periphery”. Striving to achieve civic maturity in
their Polish ecumene, these writers demonstrated considerable knowledge of their own Polish roots
as the inhabitants of this region. They assumed they must be aware of their distinctness from the
dominant society in the Prussian state. The messages conveyed to their compatriots consisted in
emphasizing the common history of Silesians and Poles and remembering the glorious past of the
latter. These were the foundations for shaping the sense of identity as well as for creating strong
ties with their own land. The development of such an emotional attitude towards the place and its
past among the readers allowed for effective building of patriotic attitudes, which was confirmed by
contemporary observers of the writers’ efforts. They continued coming to Upper Silesia from other
regions of the former Polish Republic to learn about ways of writing “for people.”
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Literature can often be a source of knowledge about history, although — as it is
known — literary fiction cannot replace factual reports. In spite of this, subsequent
generations of readers often develop their own idea of history based on historical
novels or reports preserved in diaries or memoirs. Historical events are also pre-
served in poetry, in particular when they take the form of an appeal, addressed to
a specific recipient, or lyrical confessions.

Reporting the events witnessed by the narrator always involves his or her emo-
tional approach towards the described situation. As Robert Traba writes, “Without
emotions, there is no functional memory to develop a collective idea of oneself
and others. Such a belief has been and still is obvious to such extent that actu-
ally we hardly ever meet an attempt of the sound analysis of this ‘obviousness’”
(Traba 2014: 368). The validity of applying emotions, feelings and affects in re-
search as the conceptual category in interpretation of literary text was examined
by Michat P. Markowski. As he writes:

In view of a huge terminological confusion, it could be useful to apply the category
of “affective condition” (afficere = cause changes, affect), involving all non-volitional
and non-intellectual reactions towards events taking place in the world: emotions,
feelings, moods, passions, desires. The affective condition describes “subjective
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involvement in the world”, without which the human existence as such is impos-
sible. [...] A groundbreaking approach in the philosophical treatment of affec-
tive condition was started by the 1920s Martin Heidegger treaties concerning the
human “being-in-the-world”, possible only through moods (Bestimmungen),
understood by the philosopher as the pre-intellectual access of the man to the
world. [...] In consequence, emotions do not belong only to the subject, but also
describe everything man may come into contact with (Markowski 2014: 350-352).

The plebiscite in Warmia, Mazury and Powi$le of 1920 became an event re-
corded both in memories and in poetical works by the participants in those events.
The aim of this paper is to illustrate the method in which those authors interpreted
the plebiscite and formulated subjective evaluations, based on their own emo-
tions. The authors of the records are guided by their individual memory, which
depends on multiple factors. Their approach towards the plebiscite events, i.e.
the fact whether they originated from the areas affected by the plebiscite (Len-
gowski 1971; Maltek 1968; Zientara-Malewska 1966; Leyk 1969; Boenigk 1957;
Baczewski 1961), or came here from Poland (Lubienska 1932; Uziemblo 1939) is
of high importance. An important factor is also their educational background, of-
ten related to social origins, determining the ability to interpret facts. The authors
include graduates from higher educational institutions, but also simple peasants
(Michat Lengowski, Franciszek Kwas, Karol Pentowski). Also, the time perspec-
tive is important, i.e. whether the reports were created just a few years after 1920
(Lubienska 1932; Korybut 1938; Uziembto 1939), or were written down after
several decades (Lengowski, Mattek 1968; Zientara-Malewska 1966; Leyk 1969;
Boenigk 1957; Baczewski 1961; Kolendo 1963).

This individual retrospective, present both in memoirs and in poetry (Michat
Kajka, Michat Lengowski, Alojzy Sliwa, Maria Zientara-Malewska), is combined
with the collective identity, i.e. a certain set of generalized stereotypes. Maurice
Halbwachs (1969) proposes the notion of “social frameworks”, gathering these
individual experiences and harmonizing with private emotions. In this way, as
Robert Traba writes:

Collective memory ceases to be an intellectual fiction. It is a dynamic process
of identification with selectively chosen historical phenomena. This process,
through social events, such as political rituals, erecting monuments or school
education, takes place in our heads and in the public space at the same time. By
participating in public activities that create images of the past in the public space,
we became, nolens volens, actors in the process of collective memory construc-
tion (Traba 2014: 367).

In order be able to select from the research material the emotions that deter-
mine the affective condition of the authors of memoirs and poetry, it is important to
closely examine the historical narration carried out around the plebiscite of 1920.
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Historical findings

The plebiscite events have been discussed in detail in historical studies. After
World War 11, Zygmunt Lietz was the first one to take up this subject in his book
Plebiscyt na Powislu, Warmii i Mazurach w 1920 roku [The Plebiscite in Powisle,
Warmia and Mazury in 1920] (1958). Valuable contributions of historians include
studies by Bogustaw Les$nodorski (1966), Tadeusz Grygier (1957), Janusz Gilas
and Janusz Symonides (1966) and by Piotr Stawecki (1968; 1972). The issue of
the plebiscite was most widely examined by Wojciech Wrzesinski who, apart from
the study Plebiscyt na Warmii i Mazurach oraz na Powislu w roku 1920 [The
Plebiscite in Warmia and Mazury and in Powisle in 1920] (1974), published in
1986, with Piotr Stawecki, a selection of sources concerning plebiscite activities
under the same title (Stawecki, Wrzesinski 1986). The publication of Wojciech
Wrzesinski was reprinted on the occasion of the 90™ anniversary of the plebi-
scite, bearing the title Polska-Prusy Wschodnie. Plebiscyty na Warmii, Mazurach
i Powislu w 1920 roku [Poland — East Prussia. Plebiscites in Warmia, Mazury
and Powisle in 1920] (Wrzesinski 2010). In the preface to the second issue, the
researcher, pointed to the latest interpretation of the plebiscite results:

Moreover, formally, according to the description on the voting card, the plebiscite
choice was between East Prussia and Poland, and not between Germany and Po-
land. And additionally, it was made in the period when the existence of the inde-
pendent Polish state had not stabilized yet, and the threat of losing independence
was still very significant. It is difficult to consider plebiscite voting at that time as
the expression of the right of the nation to self-determination, although formally,
such were the intentions of politicians. In the light of contemporary historical
research, the privileged position of the German side, starting from the birth of the
plebiscite idea, was observed. Both sides demonstrated their awareness of a prob-
able loss by the Poles in the plebiscite (Wrzesinski 2010: 15).

The celebrations of the plebiscite anniversary coincided with the research
conference organized by the W. Ketrzynski Centre for Scientific Research in
Olsztyn, the outcome of which was the book edited by Stanistaw Achremczyk,
Plebiscyty jako metoda rozwigzywania konfliktow miedzynarodowych [Plebiscites
as a Method for Solving International Conflicts] (2010). Consequently, the subject
of the plebiscite still seems to be valid for the historians and inspires them to study
this issue. In the above-mentioned publication, the researchers deal with the re-
porting of plebiscite events in historical sources and in the press, and the problem
of demarcation of the Polish-German border in East Prussia after the plebiscite.

In one of the papers in this collection, Lech Wyszczelski reminds readers that
political groups representing the views of Jozef Pitsudski and Roman Dmowski
demonstrated different approaches to future Polish borders, but “neither of them
anticipated full independence from the beginning, but patronage of one of the parti-
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tioning states” (Wyszczelski 2010: 7). With time, Pitsudski’s adherents formed the
concept concerning the future shape of Polish borders based on forming a federation
under Polish patronage, and they did not attach any greater importance to the issue
of borders, in particular northern and western borders, leaving the initiative in this
matter to western powers. A different approach was taken by Dmowski’s party,
representing the vision in which Polish borders were incorporated. They treated
Germany as the main enemy of the Polish case and tried to “exclude their influence
from the Polish land, Germanized for ages” (Wyszczelski 2010: 8). Roman
Dmowski as one of two Polish delegates referred several times before the Su-
preme Council of the Peace Conference in Paris the position of the government
towards intensively Germanized territories. He did that for the first time on 29
January 1919, presenting a previously sent memorial on this case, in which he de-
manded that Silesia, the southern part of East Prussia, Warmia and Mazury should
be included within Polish borders. He proved that these areas were still inhabited
by the population of the Polish origin. He repeated the claims of the Polish gov-
ernment on 25 February 1919, slightly reducing them and demanding that in the
south and in the north Polish parts of the Cieszyn Silesia, Spisz District, Upper
Silesia, entire West Prussia and a sufficiently wide belt for securing Gdansk, as
well as the Olsztyn region from East Prussia, should be joined to Poland as a com-
pensation for territorial losses suffered by the Poles in the East.

Finally, as a result of a deceitful political game, in particular of the British Prime
Minister, Lloyd George, who tried to force through the interests of Germany and con-
vinced the president of the USA, Thomas Woodrow Wilson to share this position, a de-
cision was made to create the Free City of Gdansk (modelled after Friume port in the
Balkans). Additionally, it was agreed that the plebiscite should be held to determine the
territorial affinity of the Kwidzyn District, doomed to failure in view of the dominance
of the German population in this area, and it was decided that the state territory to
which Warmia, Mazury and Powisle would belong would be settled by plebiscites.

Poles expected that lands situated in areas of Warmia, Mazury and Powisle
would be joined to Poland without voting. This was justified by the rule adopted in
Versailles concerning formation of national states, according to which the state af-
filiation was determined by the percentage of inhabitants using a specific language
in a given area. According to estimates of the Polish side, 80% of the population
spoke the Polish language in the area under discussion. A delegation of Mazurian
population even arrived at the conference in Paris, with Zenobiusz Eugeniusz Le-
wandowski as the leader, demanding that Mazury should be joined to Poland, as it
seemed that the issue of Warmia and Powisle would be successfully settled.

Stanistaw Achremczyk evaluates the decision of the Supreme Council of the
Peace conference in Versailles as follows:

The decision of great powers on the plebiscite was not welcomed by both sides
—the Polish and the German sides. The Poles believed that plebiscites are doomed
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to failure, as a population deprived of Polish national consciousness, and related
to the region and the German state, would vote for leaving East Prussia within
German borders. In turn, the German side considered the plebiscite to under-
mine its rights to East Prussia, the province considered a part of greater Germany
(Achremczyk 2010: 5).

The date of the plebiscite in Warmia, Mazury and Powis$le, determining the state
affinity of those areas after World War I, was determined in 1919 by decisions of
the peace treaty of Versailles to take place on 11 July 1920. Wojciech Wrzesinski
presented detailed results of the plebiscite in Tables 1-2 (Wrzesinski 1974: 271).

Table 1. Results of the plebiscite in individual poviats of the Olsztyn District

Number of votes Number of communes Percentage of children
Poviat with votes Percentage with Polish
for for for for for as the mother tongue
East Prussia | Poland | East Prussia | Poland Poland according to the census
of 1.01.1911
Mragowo 34,334 25 190 — 0.07 78.3
Gizycko 29,378 9 116 — 0.03 70.2
Nidzica 22,233 330 142 1 1.46 86.0
Olecko 28,625 2 121 — 0.007
Pisz 34,036 14 198 — 0.04 83.6
Olsztyn
—town 16,742 342 1 — 2.00 24.6
Ostroda 46,385 1,043 244 4 2.19 64.4
Reszel 35,252 758 117 1 2.10 22.1
Olsztyn
— rural areas 31,486 4,902 179 3 13.47 65.6
Szczytno 48,204 511 197 — 1.49 90.7
Etk 36,534 44 189 — 0.12 79.0
Total 363,209 7,980 2.09 65.05

Source: Wrzesinski (1974: 271).

Table 2. Results of the plebiscite in individual poviats of the Kwidzyn District

Poviat Number of votes Percentage of votes Percentage of children

for East | for Poland for Poland with Polish as the mother tongue
Prussia in school census in 1910.

Kwidzyn | 25,607 1,779 6.49 9.0

Susz 33,498 1,073 3.10 8.0

Sztum 19,984 4,904 19.07 42.0

Malbork 17,805 191 1.06 2.0

Total 96,894 7,947 7.58 15.0

Source: Wrzesinski (1974: 271).



146 Joanna Chlosta-Zielonka

As the data show, the defeat of Poles was devastating. In the Olsztyn District
only 2% of people voted for Poland, and in Kwidzyn District slightly more — 7.58%.
As a result of Poland’s failure, almost the entire plebiscite area remained with-
in German borders, while Poland was assigned only eight communes (five in
Powisle: Mate Polko, Nowe Lignowy, Kramrowo, Bursztych and Janowo, and
three in Mazury: villages of Lubstynek, Napromek and Groszki), and the border
between Poland and Germany from that moment was formed along the eastern
bank of the Vistula river.

Statistical data are very meaningful. Historians derived the causes of the over-
whelming defeat of Poland from various factors. The majority of them included
many ages of Germanization of the areas of Warmia, Mazury and Powisle, the
culminating point of which was withdrawing the Polish language from schools
in 1873. They also mentioned the unfavourable for Poland atmosphere of the
Versailles conference, and the lack of time to organize the plebiscite on the date
resulting from the conference arrangements, making it impossible to properly pre-
pare for voting. The Polish site also agreed that people born before 1900 in the
plebiscite area were entitled to vote. This resulted in an inflow of 128,000 emi-
grants, who arrived in East Prussia for the plebiscite. Additionally, the Polish state
was at that time at war with Russia and did not pay adequate attention to provid-
ing proper support for compatriots from East Prussia. The result was indirectly
affected by procedural errors: inaccuracy of prepared lists, with missing surnames
of many Poles, violating confidentiality in voting (two cards were prepared: for
Poland and for Prussia, and therefore the members of the election committees
could observe which card was inserted to urns by the voters) or failure to observe
the regulations concerning the ban on campaigning on the plebiscite day.

Memoirs

From the perspective of a historian, Wojciech Wrzesinski, memoirs of the plebi-
scite event participants cannot provide a reliable source of knowledge about those
events. The authors of the reports were usually leading plebiscite activists, involved
in their work and promoting Polishness in these areas. As the researcher writes:

Memoirs, being at the same time an important element of the then political games,
contained subjective evaluations, towards which the historian must be highly crit-
ical (Wrzesinski 2010: 22).

He evaluates memoirs of German plebiscite leaders even more harshly:
The most important memoirs include those of Max Worgitzki and Wilhelm Gayl.

Their task was to present the plebiscite as the scheming of Polish representatives
at the peace conference and to exaggerate the contribution of German organiza-
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tion in preparing the victory. In those memoirs, the activity of Polish organization is
the result of operation by external forces, carried out with the objection of the local
population (Wrzesinski 2010: 23).

However, despite those reservations, it is worth looking at the interpretation
of plebiscite events presented in selected autobiographical reports, paying atten-
tion to individual opinions of those authors. Sometimes they provide small, and
— as it might seem — insignificant facts, private opinions or evaluations, but these
are the details that help to understand the context of activities taking place in the
plebiscite area.

In 1970, Wiadystaw Ogrodzinski evaluated autobiographical texts and listed
the authors who devoted fragments of their memoirs to this period (Ogrodzinski
1970). The earliest, still in the interwar period, reports were published by Kazi-
mierz Jaroszyk (1928), Stanistaw Zielinski (1930), Hugon Barke and Kazimierz
Jaroszyk (1931), Anna Lubienska (1932, 1977), Henryk J. Korybut-Woroniecki
(1938), Adam Uziembto (1939), Tadeusz Odrowski (1930), Pawet Prass and Alojzy
Sliwa. After the war, after the 1950s, memories of activists of the pre-war Polish
movement in the area of Warmia, Mazury and Powisle began to be published,
the fragments of which concerned plebiscite events. Their authors include: Jan
Boenigk (1957), Franciszek Kwas (1957), Kazimierz Pentowski (1959), Michat
Lengowski (1971), Jan Baczewski (1961), Emilia Sukertowa-Biedrawina (1965),
Maria Zientara-Malewska (1966), Karol Mallek (1968), Kazimierz Jaroszyk
(1969), Pawel Sowa (1969) and Fryderyk Leyk (1969). This rich collection can
be also increased by adding the memoirs of August Klemens Poptawski (2018),
published by his son, Jerzy.

The authors of memoirs include educated persons: journalists, teachers, of-
ficials, as well as simple peasants, Warmians and Mazurians, who because of
their hearts’ needs and the love of the mother tongue, and therefore, awakened
national consciousness, were actively involved into the plebiscite activities. The
issues related to various forms of reports were partially described by Wtadystaw
Ogrodzinski (1971), who examined political, national and religious conditions.

Memoirs make it possible to perceive the above-mentioned affective condi-
tion. Without high emotional involvement of the authors and strong emotions re-
lated to the lost plebiscite, the reports would not be created, and the strength of
their expression would be lower. It is this individual approach to various factors
that allows us to see the plebiscite in Warmia, Mazury and Powi$le in a broader
perspective, which, interestingly, is in some places too idealistic and sometimes
very critical. It can be provisionally signalled that the feelings prevailing among
emotional reactions with which the reporters met include hope for possible vic-
tory, a naive belief that the plebiscite action would bring success to the Polish site,
surprise with unexpected, unforeseen situations and questioning success, as well
as a great fear of being killed by the unscrupulous German hit squads.
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The attitude of resignation and doubt with regard to the possible victory and
perception of errors in preparing the plebiscite are prevalent in external authors.
An extensive reminiscent article by Adam Uziembto, published for the first time
in 1939 in the “Niepodlegto$¢” journal, and issued for the second time in the
form of the book edited by Matgorzata Szostakowska as late as in 1981, provides
fundamental knowledge concerning the activity of Polish plebiscite committees.
The author was a Pole involved in the plebiscite, who came to Prussia from the
motherland. His quite short, but panoramic story, reflects the pre-plebiscite at-
mosphere: clumsiness and misunderstandings between activists, uncoordinated
actions, insufficient financial means, literal deficiency of paper for printing the
press or leaflets, failure to provide proper printing machines on time.

Uziembto pays attention to the inappropriate methods of conducting training
in Warsaw for campaigners originating from Mazury:

Dawano im skrécony kurs nauki o Polsce, informowano, jakie cigzary traktat
wersalski narzuca Niemcom i jak cigzkie zycie bedzie w tym kraju. Polska za to
dlugéw nie ma, a posiada ,,nieprzebrane bogactwa naturalne”.

Jest rzecza wysoce charakterystyczng, ze pomijano zupetnie sprawe dumy
narodowej, czynnika ofiary czy obowigzku. Po prostu usitowano przekonac,
ze w Polsce bedzie wygodniej, dostatniej. I najciekawsze, ze tego rodzaju agitacje
podejmowali ludzie, ktdrzy sami poswigcali 1 byli gotowi poswigci¢ naprawde
wszystko. Zdawali si¢ nie rozumie¢ catkowicie, ze w samym postawieniu sprawy
w ten sposob tkwi niewiara w te czynniki psychiczne, ktore sg bezwarunkowo
niezbegdne dla zwycigstwa.

[They were given a short course about Poland, they were informed what burdens
were imposed by the Versailles treaty on Germany and how difficult it would be
to live in this country, while Poland did not have any debts, but held “countless
natural resources”.

It is highly characteristic that the issues of national pride, the factor of victim
or obligation were completely omitted. Attempts were made to simply convince
people that life in Poland would be more comfortable and affluent. And most
interestingly, this type of agitation was undertaken by people who themselves
sacrificed and were ready to sacrifice everything. They completely did not seem
to understand that such an approach showed the lack of faith in these mental fac-
tors that are unconditionally necessary for the victory.] (Uziembto 1981: 37-38)

A similar critical approach and additionally, slight naivety in the judgement
is presented in the diary of Anna Lubienska, a young girl originating from a land-
owner family from Greater Poland, who came to Olsztyn answering the call of
Helena Sierakowska, a co-organizer of the Polish school and pre-school education
in Warmia and the Malbork area, to support the teaching work in the areas covered
by the plebiscite. Lubienska renders the atmosphere of tense relations between
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Germans, and those who felt German, and Poles. She travels a lot in the area, and
in Gietrzwald starts a conversation with a local curate, who declares that “he is
a German subject and wants to remain as such”:

— Z1a przyshuge oddajecie Warmii, cheac ja przytaczy¢ do Polski — méwi do mnie pro-
sto z mostu. — Warmiakom dobrze jest pod panowaniem niemieckim. Zadna krzywda
im si¢ tu nie dzieje. Gdy natomiast w Polsce macie takie niepewne stosunki...

[~ You are doing a disservice to Warmia, wanting to join it to Poland — he came
straight out with it. — Warmians feel good under German rule. None harm is done
to them here. While you in Poland have such uncertain relations...] (Lubienska
1977: 46)

This is a very important testimony, as several historians claim (e.g. Obtgk 1963)
it was Gietrzwald that was regarded as the cradle of Polishness after the apparitions
of Our Lady in 1877, who talked to the local population in the Polish language.
It is here that a Polish bookstore operated, established by Andrzej Samulowski
in 1878. However, it turns out that it was a priest from Gietrzwatd who promoted
ideas that did not the encourage Polish population to vote for Poland. Based on
this, Lubienska formulates the following judgement:

Lecz biedni ksigza warminscy wychowani w niemieckich szkotach i niemieckich
seminariach przeszto$ci swego narodu nie znaja. Polska kultura jest im obca.
A wigc moze dziwic si¢ raczej nalezy, ze pomimo to niektérzy warminscy ksigza
sa jednak nadzwyczaj gorliwymi Polakami.

[But poor Warmian priests, educated in German schools and German seminars,
do not know the history of their nation. Polish culture is alien to them. So perhaps
it should be surprising that despite of that, some Warmian priests are nevertheless
highly ardent Poles.] (Lubienska 1977: 47)

It is worth remembering that the involvement of Polish priests into persuad-
ing people to vote for Poland could, in many villages, determine the results of
voting. Such work was performed by Rev. Walenty Barczewski or Rev. Wactaw
Osinski. But as it results, for instance, from the report by Michat Lengowski,
the fear for restrictions of the German government do not permit the priest from
Klebark Wielki, Robert Bilitewski, to involve (Lengowski 1972: 164—165), while
the parish priest in Orzechowo, Rev. Kiszporski, officially took the opposite side
(Lengowski 1972: 148-149).

Highly interesting are reports of apparently insignificant confrontations, and
actually serious conflicts, between Anna Lubienska with Germans whom she
meets e.g. in the “Deutsches Haus™ hotel in Olsztyn. Depending on whether she is
alone or in the company of Englishmen (members of the plebiscite coalition com-
mittee), the attitude of Germans towards her changes:
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Wrtasciciel hotelu czyha tylko na sposobnos¢, aby si¢ na mnie rzuci¢. Zastaje
mnie kiedy$ samg w hallu [...] z niepohamowang zto$cig zwraca si¢ do mnie w te
stowa.

— Raz juz przez portiera, powiedzialem, ze ma si¢ pani wyprowadzié¢. Zadanie
moje powtarzam.

— Zadanie pana jest niestuszne. Wyprowadzié sie obecnie nie mam zamiaru [...].
Twarz jego robi si¢ straszna. Zdtawionym glosem wykrzykuje jakie$ niezrozu-
miale obelgi. Z sali restauracyjnej wypadajg Niemcy. Obstepuja mnie wkoto,
$miejg si¢, cieszg, widzgc mnie tak bezbronna.

Wtasnie w tej chwili, nie spodziewany przez nikogo, wchodzi do hotelu Garner
(angielski koalicjant — przyp. J. Ch. Z.). W mgnieniu oka rozprasza otaczajacych
mnie Niemcow, a hotelarza blyskawicznym ruchem chwyta za gardto [...] Niem-
cy cofajg si¢ na widok Anglika; niektorzy nawet udajg, ze w tym zatargu moja
brali strong.

[The owner of the hotel only waits for an opportunity to go at me. Once he sees
me alone in the hall [...] and with unrestrained anger talks to me like this:

“I have already, through the porter, told you to move out. I am repeating my de-
mand.”

“Your demand is unjustified. I do not intend to move out now [...].
His face becomes horrible. With a choked voice, he is shouting incomprehensible
insults. Germans burst out from the restaurant. They are surrounding me, laugh-
ing and are happy to see me so defenceless.

And just at this moment, unexpectedly, Garner enters the hotel (an English coali-
tion member — note by J. Ch. Z.) In next to no time, he disperses the Germans
surrounding me, and quickly grabs the hotel owner by the throat (...) Germans
step back seeing the Englishmen; some of them even pretend to take my side in
this conflict.] (Lubienska 1977: 63—64)

2

Karol Mattek presents in his memoires, published in 1968, plebiscite events
from the perspective of a Mazurian and an Evangelical, who wants to join the so-
cial work, but learns in the Polish Plebiscite Committee that “campaigning work
for Poland is entrusted first of all to Catholics” (Maltek 1968: 35).

We learn from his records, among others, that Germans spared no funds for
plebiscite propaganda. A “German Warmian”, equipped with sharp tools for fight-
ing and ready to terrorize “Polish Warmians”, accidentally encountered by Mattek
in Olsztyn, was not only going to vote for Germans, but also believed that the vot-
ing would bring a result of 100% for Germany. Maltek provides information heard
from his acquaintance, which is not only empty propaganda.

Niemcy rzucili na teren plebiscytowy okoto 6,5 miliona gazet, a do konca kam-
panii plebiscytowej cheg t¢ ilo§¢ podwoié, co wyniesie 65 gazet na jeden tebek
glosujacy. Dowiedzialem si¢ takze, Ze Niemcy suto optacaja swoich agentow.
Stawki ksztattuja si¢ od tysigca do czterech tysiecy marek miesigcznie zaleznie
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od wykonywanej funkcji. Sg tez plany sprowadzenia na sam plebiscyt z zachodu,
zwlaszcza z Westfalii, okoto 200 tysiecy ludzi, ktorzy si¢ tutaj urodzili, aby tez
glosowali za Niemcami.

[Germans threw on the plebiscite area about 6.5 million newspapers, and they
want to double this amount by the end of the plebiscite campaign, which will
mean 65 newspapers per one voting head. I also learned that Germans pay their
agents well. Rates range from one thousand to four thousand marks a month,
depending on the function performed. There are also plans to bring, just for the
plebiscite, from the west, in particular from Westphalia, about 200 thousand people
who were born here, to vote for Germany.] (Maltek 1968: 40).

The report from the conversation with the acquaintance is carried out with
a high degree of objectivity. Maltek presents the facts succinctly, but cannot re-
frain from subjective commentaries: ,,Taki byl wynik owej perfidnie wyrezysero-
wanej komedii historycznej, jak to okreslali polscy patrioci, ktorzy cate swe sity
oddawali dla Polski” [This was the effect of this deceitfully directed historical
comedy, as described by Polish patriots, who dedicated all their efforts for Poland]
(Maltek 1968: 52).

Memoirs of simple peasants, Michat Lengowski, Franciszek Kwas or Karol
Pentowski, are different. Their reports echo the simple faith in the possibility of
winning, against logic and facts, accompanied by a description of difficulties they
have to struggle with every day, e.g. deficiency of transport means, which make the
activists walk sometimes several dozen kilometres from one locality to another.

The memoirs of Michat Lengowski, Na Warmii i w Westfalii [In Warmia and
in Westphalia], published for the first time in 1971, therefore 50 years after the
plebiscite, render the naive faith in the victory of the plebiscite. Lengowski,
a Westphalian worker himself, originating from Zielonowo, after his return from
economic emigration during which he formed Polish associations, became in 1919
a leading activist and speaker in rallies organized for the campaign for joining
a part of Warmia with the motherland, in the area of even several villages of the
Olsztyn District: Zielonowo, Pluski, Bartag, Jaroty, Klebark Maty and Klebark
Wielki, Gryzliny, Woéjtowo, Kaplityny and Kalborno. Although the inhabitants
of those localities used the Polish language every day, they felt no connection to
Poland. Lengowski honestly admits that:

Znalezli si¢ tu pospotu rolnicy, robotnicy i rzemieslnicy, wszystkich taczyta jedna
polska mowa, ktorej stale w zyciu codziennym uzywali [...], bo przywigzanie
do mowy przodkéw bylo wérdd ludu wiejskiego gleboko zakorzenione. Inna
rzecz co do rozeznania narodowosci, bo szkota uczyta przez 8 lat szkolnych,
ze sa Niemcami, a historii narodu polskiego wigkszo$¢ nie znata. Za$ historii
niemieckiej uczono w szkole przewaznie tylko za czasow Bismarcka, a pomijano
dzieje ziem staropruskich, na ktorych obecnie zyjemy, zeby si¢ nie wykazalo, ze na
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tych ziemiach juz od 13 wieku zyli nasi polscy przodkowie i ze te ziemie jeszcze
w 17 wieku byty pod zwierzchnictwem polskim.

[There were gathered here together farmers, workers and crafters, all united by the
same Polish language they used constantly every day [...] , as the attachment to the
mother tongue of the ancestors among rural population was deeply rooted. Another
thing is the insight into nationality, as the school taught them for eight school years
that they were Germans, and most of them did not know the history of the Polish
nation. The German history at school was taught mostly in Bismarck times, and
the history of old Prussian land, where we currently live, was omitted, so as not to
reveal that here, our ancestors lived since the 13" century, and that this land still in
the 17" century was under Polish control.] (Lengowski 1971: 149-150)

Nevertheless, he trusts that his arguments will reach the heart of the population:

Natomiast do wszystkich mieszkancéw kolonii Zielonowo (wchodzacej w sktad
obwodu Stawiguda — przyp. J. Ch. Z.), gdzie juz dwanascie lat od powrotu mo-
jego z Westfalii mieszkatem, miatem peine zaufanie i wierzytem, ze wszyscy bez
wyjatku sa po mojej mysli, gdyz wszyscy okazywali mi dotad swoja przyjazn.

[On the other hand, as regards all inhabitants of the Zielonowo settlement (a part
of the Stawiguda poviat —note by J. Ch. Z.), where [ have been leaving already for
twelve years from my return from Westphalia, I believed that everyone, without
exception, were following my ideas, as everybody has been showing me their
friendship so far.] (Lengowski 1971: 167)

However, against Lengowski’s expectations, 26 votes in Zielonowo were cast
for Poland and 26 votes for East Prussia. This result reflected in the miniature how
wrong were the forecasts of activists involved in campaigning.

Jan Boenigk wrote about emotions accompanying voting on the very day of
election:

Niedziela 11 lipca w zasadzie nie roéznita si¢ niczym od swych 51 siostr. Dzien
byt pogodny i bezchmurny. Mimo u$miechu nieba ludzie chodzili jacy$ oci¢zali
i zamys$leni; nikt si¢ nie wybierat do kosciota, bo byly wazniejsze sprawy. Wszy-
scy byli przejeci historyczng chwila. Propaganda przycichta. Juz nikt nie roznosit
ulotek i nie naklejat plakatow. [...] Przebieg glosowania w naszej wsi (w Tomasz-
kowie — przyp. J. Ch. Z.) byt spokojny, bez incydentow. Wielu mieszkancow
nie skorzystalo z uprawnien do glosowania. Zachowali si¢ catkiem biernie,
podkreslajagc tym swoja bezstronnos¢. Ogarngto nas glgbokie przygnebienie,
gdy wieczorem rozeszta si¢ wiadomos¢, ze za Prusami Wschodnimi padto 276
glosow, a za Polskg tylko 72.

[Sunday 11 July did not generally differ in anything from its 51 sisters. The day
was sunny and cloudless. Despite smiling heaven, people appeared to be some-
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how sluggish and pensive; nobody went to church, as there were more important
things. Everybody was excited with the historical moment. Propaganda quieted
down. Nobody distributed leaflets or pasted up posters. (...) Voting in our village
(in Tomaszkowo — note by J. Ch. Z.) was peaceful, with no incidents. Many in-
habitants did not exercise their voting rights. They behave quite passively, thus
emphasizing their neutrality. We were deeply depressed when in the evening the
news spread that 276 votes were cast for East Prussia and only 72 for Poland.]
(Boenigk 1971)

In turn, Jerzy Kolendo illustrated what methods, against the voting rules, were
applied by German members of the Committees in some districts:

Zdarzalo sie, ze kontrolerzy niemieccy chowali kartki do gtosowania z napisem
Polen podsuwajac w zamian swoje. Wobec pelnych nienawisci spojrzen i nied-
wuznacznych grozb wielu Polakéw zalamywato si¢ psychicznie i glosowato za
Niemcami. Grozne spojrzenia wowczas tajaly, rozjasniaty si¢ i niedawni bun-
townicy poklepywani byli kordialnie po ramieniu w dowod taski. [...] W Ryjewie
[...] znaczna liczba Niemcow glosowata dwu, a nawet trzykrotnie, podczas gdy
Polakéw wskutek czesto btednej pisowni nazwiska lub celowo zmienionego
imienia nie dopuszczano do urn. Na listach glosowania znalezli si¢ nawet umarli.

[1t happened that German controllers hid the voting cards with the word Polen,
slipping instead their own cards. In view of hateful looks and clear threats, many
Poles broke down and voted for Germany. Then, menacing looks melted down,
cleared up and former rebels were cordially given a pat on the shoulder as a proof
of favour. [...] In Ryjewo [...] a significant number of Germans voted twice or
even three times, while Poles, as a result of misspelt surnames or intentionally
changed first names, were not admitted to ballot boxes. The list of voters even
included the dead.] (Kolendo 1963: 161)

Occasional poetry

As it has been previously mentioned, plebiscite events were also recorded in
other literary sources, i.e. the works of folk poets, promoting the so-called Polish
persistence in this land: Michat Kajka, Michat Lengowski, Alojzy Sliwa and Ma-
ria Zientara-Malewska. A thesis can be put forward already at the beginning that
presentation of individual phases of the plebiscite in poems was very emotional; it
concealed real conditions, and was more of a wishful thinking nature.

Maria Zientara-Malewska in her poem Plebiscyt [Plebiscite] described hope
and joy growing in the hearts of Poles hearing the news about the plebiscite, joy,
and then the bitterness of defeat:

To stowo pelne bylo nadziei
Jak lipcowego miodu dzban!
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A lipiec chodzit w zieleni i stoncu,
Gral na sercowych listkach pobudke,
Zniczami makow rozgorzat tan

I stat swe wici od wioski do wioski,
Peczniat nadzieja i burza, i wichrem,
Goryczg i smakiem krwi!...

[This word was full of hope

As the jug of July honey!

And July was walking in green and sun,

Playing the reveille with leaves,

The cornfield burst into flame with poppy candles,

And sent its summons from village to village.

It swelled with hope and storm and gale,

Bitterness and the taste of blood!...]
(Zientara-Malewska 2004: 270)

However, it should be remembered that — as Wojciech Wrzesinski writes — lo-
cal population was made, on the one hand, of Polish people, lagging behind in
development of national consciousness, fused for many generations with Prussian
statehood, and on the other, of — although less numerous, but enjoying a privileged
position — the German population, “who, among others, due to deliberate policy
of German authorities, were living in conditions favouring the emergence and
spread of modern Prussian nationalism” (Wrzesinski 2010: 18). The local Polish
population was poorly educated in politics, and was not able to recognize the na-
tionalistic conflicts taking place around them.

Also untrue, although sounding credible, is the phrase praising the overall
patriotic attitude of Poles, described by Alojzy Sliwa in the poem Jak fo bylo
w plebiscycie [ What it was like at the plebiscite]:

Os$wiadczam tu sercem szczerem,
Ze kazdy byl bohaterem,

Kto za Polskg agitowat

I w konicu za nig gltosowat.

Na Warmii — stwierdzi¢ mito —
Niemato tam wiosek byto,

Ktore w ogromnej wiekszosci,
Gtosowaty dla polskosci,

Takie to mieliSmy zycie

W tym minionym plebiscycie.

[T declare here with my true heart,
That everybody was a hero,
Campaigning for Poland,
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And finally voting for it.
In Warmia — I’m pleased to say —
There were a lot of villages
Which in great majority
Voted for Polishness,
This was our life
In this past plebiscite.]
(Poezje Warmii i Mazur 1953: 165)

Voting for Poland was actually an expression of great courage. As there were
two cards prepared for voting and a choice between them meant at the same time
a vote either for Poland or for East Prussia. German members of the Committees,
observing the voters, could have a psychological effect on the voters. However,
the results of the plebiscite, presented in the tables above contradict the phrase
used by the poet: ,,Niemato tam wiosek byto, / Ktére w ogromnej wigckszosci, /
Glosowaty dla polskosci” [There were a lot of villages / Which in the great majority
/ Voted for Polishness].

Michat Kajka created a poetic dialogue expressing the moods of Mazurians be-
fore the plebiscite and the situation after its completion. Poems were created several
years after the event and published in “Mazurski Przyjaciel Ludu” in 1923 —the first
one, titled Zdania ludu mazurskiego przed plebiscytem [ Opinions of the Mazurian
People before the Plebiscite] in number 38!, and the second one, Zdania ludu ma-
zurskiego po plebiscycie [Opinions of the Mazurian People after the Plebiscite]
in the next one — 39. The first of them scornfully reveals the programme of Ger-
man plebiscite policy, consisting in presenting Poland in a bad light, as an under-
developed, poor country that “extends its hands” for new acquisitions, to exploit
and destroy them.

Nawet wiar¢ nam zabiora, gdyz u nich rabunek gora.
Bowiem w Polsce petno biady i nie mogg dac juz rady [...]
Ze tam w Polsce nietad srogi, ani szosy, ani drogi,

Tylko btota co bez miary i wszo6w pelno nie do wiary.

[They will take even our faith, since they favour robbery.

As Poland is full of poverty and they cannot get along any more [...]

With a total mess in Poland, no highways or roads,

With mud instead, without measure, and lice unbelievably abundant.]
(Kajka 1982: 61)

! The title of the poem printed in ,,Mazurski Przyjaciel Ludu” was slightly different: Zdania
Mazurow przed plebiscytem [Opinion of Mazurians before the Plebiscite]. Its later editions involved
the change of the title into: Zdania ludu mazurskiego przed plebiscytem [Opinions of the Mazurian
People before the Plebiscite)].
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At the same time, Kajka shows that Mazurians had been persuaded to vote for
Prussia, by bribing them with promises related to material values.

In the second poem, Zdania Mazurow po plebiscycie, Kajka presents the effects
of the Prussian victory. Simple peasants and town inhabitants began to suffer in-
creasing poverty. As the poet claims, it was only then, when they understood they
had made a mistake and should have voted for Poland. The poem includes the
repeating lines of the refrain:

By te Polacy przybyli
Nas z tej biedy wyzwolili.

[So those Poles should come,
To free us from this poverty.]

The lyrical subject adds to the poem instructive and moralizing Uwagi [ Notes],
slightly resembling the phrase from the song by Jan Kochanowski “a Pole is wise
after the event”:

Na c6z ludzi narzekacie
Czego prawie wy zadacie?
Czegoscie sobie zyczyli,
Toscie teraz dostapili.

To¢ wszyscy po plebiscycie
Mieliscie mie¢ hojne zycie.
Teraz znoscie wasze losy,
Co zsylaja wam niebiosy.

[What are you people complaining about
What are you almost demanding?
This is what you wanted,
And this is what you received.
After all, everybody after the plebiscite,
Was to have generous life.
Now you have to suffer your fate,
Sent for you from heaven.]
(Kajka 1982: 65)

Maria Zientara-Malewska encourages Poles to stay in the Warmia and Mazury
region in her poem Wytrwaj az do konca [Stay to the End], which was printed in
,»(Gazeta Olsztynska” (1921, No. 50):

Lecz nie odchodz stad Polaku!
Nie, nie odchodz m¢j Warmiaku!
Nie opuszczaj kretej Lyny —
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Czy ci nie zal tej doliny?

O nie sprzedaj twojej roli!
Prawda, Ze cig¢ serce boli,
Gdy ci¢ Niemcy wyzywaja
I ¢i polskos¢ wyrzucaja

Niech ci¢ mys$l ta nie zamaca
Odejs$¢ — wytrwaj az do konca!
A nagroda ci¢ nie minie,

Bo tu Polska nie zaginie.

[But, do not leave this land, you Pole!

Don’t go, my Warmian!

Do not leave behind this meandering Lyna —
Wouldn’t you regret this valley?

Oh, do not sell your farmland!

Right, your heart breaks,

When the Germans call you names

and reproach you for your Polish nature.

But let this thought not lead you into

Leaving — stay until the end!

And you will not go unrewarded,

As Poland will not be lost here.]
(Zientara-Malewska 2004: 19)

The poet still believes that it is important to fight for Polishness. However,
after winning the plebiscite, Germans started to retaliate. Karol Maltek writes:

Mnozyly si¢ napady na polskie rodziny. Zwtaszcza zatruwano zycie przywodcom
polskim. Totez nastapit wielki ruch emigracyjny ludnosci. Najwigcej ludzi uciekato
do Dzialdowa, gdzie byto najblizej, i tu mscili si¢ na spokojnych mieszkancach
tego terenu. Uciekinierzy zadali rekompensaty za utracone, wzglednie porzucone
mienie, a tymczasem starosta dziatldowski nie mégt od razu spraw tych rozstrzygnac.
Szukali wige szczescia w sasiednich powiatach pomorskich, ale tez bezskutecznie.

[Attacks on Polish families became more and more frequent. In particular, the
life of Polish leaders was made difficult. Therefore, a great emigration movement
of the population took place. Most people escaped to nearby Dzialdowo, where
they took vengeance on peaceful inhabitants of this area. The refugees demanded
compensation for their lost or abandoned property, while the Dzialdowo starost
was not able to immediately settle those issues. So, they were trying their luck
in neighbouring Pomerania poviats, but also with no success.] (Maltek 1968: 52)
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The appeal by Michal Lengowski in his poem Mdéj Zyciorys [ My biography]:

Lecz kiedy plebiscyt wypadt dla nas marnie,
Wielu z mych rodakow do Polski si¢ garnie.
Wtenczas mysl stanowcza w gtowie mi si¢ rodzi:
Nie trza ziemi rzucaé, skad nasz réd pochodzi,
Bo tu trzeba broni¢, na tej ziemi nasze;j.

Przez Zwiazek Polakow wszedzie docieramy,
Rolniczg spotdzielni¢ sobie zaktadamy,
Towarzystwo szkolne i szkoty powstaja,

Tam polskiej nauki dzieciom udzielaja.

[But when the results of the plebiscite turned unfortunate,
Many of my compatriots want to leave for Poland.
At that time, this resolute thought comes to my head:
We should not abandon this land, the home of our families,
As we should defend it, this land of ours.
Reaching everywhere with Polish Associations,
Establishing agricultural co-operatives,
Emerging education societies and schools,
Providing Polish learning to children.]

(Poezje Warmii i Mazur 1953: 59)

The presented examples of selected fragments of memoirs and occasional po-
ems clearly prove the affective approach adopted by the authors. It completes emo-
tionless, fact-based image of events related to the plebiscite expressed in historical
studies. Although in the opinion of historians, the decision made at the conference
in Versailles on carrying out the plebiscite in Warmia, Mazury and Powisle doomed
Poland to failure from the start, the reports of Polish activists show a lot of optimis-
tic faith in the victory of campaigning efforts at the beginning. Autobiographical
testimonies bring the knowledge on high involvement of a small group of people,
with little or feigned support from Poland (Lubienska 1932; Uziembto 1939). Emo-
tions contribute to creating an exceptionally acute image of a loss, which might not
have happened if the pre-voting campaign had involved proper financial means and
the welfare of the entire nation had been taken into account.
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Summary

The aim of this article is to illustrate the manner in which the circumstances of the plebiscite
in Warmia, Mazury and Powisle, held in 1920, were interpreted in both memoirs and poetic works
written by authors who participated in those events, and to refer to their subjective assessments
based on their own emotions. The memoirs of Jan Boenigk, Jerzy Kolendo, Michat Lengowski,
Anna Lubienska, Karol Mattek and Adam Uziembto, as well as the poems by Michat Kajka, Michat
Lengowski, Alojzy Sliwa and Maria Zientara-Malewska are examined. This article uses relevant
historical sources. The presented examples clearly testify to the affective attitude adopted by the
authors.
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She was a tireless social and educational activist, who researched and pro-
moted Masurian culture and devoted her entire long and creative life to the Pol-
ishness of Warmia and Masuria and contributed greatly to the promotion of the
literature of the region'. In the interwar years, she published a small collection of
legends and tales related to the cultural heritage of the southern areas of the East
Prussia, and an ethnographic sketch devoted to the topos of devils in local tales?,
as well as a synthesis of the literature by Polish authors originating from that
area (Sukertowa-Biedrawina 1935). Her notable achievements include numerous
sketches of Masurian poets, journalists and publishers of books addressed to the
Polish-language population: Jan and Hieronim Malecki, Michat Pogorzelski, Wo-
jeiech Ketrzynski, Gustaw Gizewiusz, Jan Karol Sembrzycki and others. She also
printed poems by folk writers, including Samuel Lipka and Fritz Kleppa.

However, she put her heart and soul into promoting works by Michal Kajka
among readers both in Poland and in Prussian Masuria. This issue, which has not
been yet fully described by literature historians, has become an opportunity to dis-
cuss a new topic concerning the reception of the writings by the above mentioned

! Sukertowa was referred to as the “promoter of the knowledge of Masuria” as early as in 1936
the author of Na tropach Smetka [On the Trail of the Sad Devil] (see Wankowicz 1988: 5).

2 These publications were later completely forgotten for many years (Sukertowa 1923; Suker-
towa-Biedrawina, 1936). It was only recently that an extended issue of the book on devils, edited by
Jerzy M. Lapo, under a slightly modified title (Sukertowa 2011), which was reissued in 2013 and 2016.
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author. The aim of the research is to present Emilia Sukertowa-Biedrawina as an
editor, commentator and promoter of Kajka’s poetry.

Sukertowa-Biedrawina in the 20-year interwar period reminded its previous
poems, known from such regional journals as: “Gazeta Ludowa” and “Mazur”,
which were published at the end of the 19" and the beginning of the 20™ century?.
In addition to the above mentioned reprints, she published the latest works of
the poet from Ogrodek — received directly from Kajka by post or via the Polish
Consul in Olsztyn — in the publications edited by her, e.g. in “Gazeta Mazurska”
(1923-1933)* and “Kalendarz dla Mazurow™> (1924-1938).

The result of this cooperation was, inter alia, the publication of a moving and
popular poem Tesknota za ojczystqg mowq [Longing for the Mother Tongue]® and
many others, for example: Na Trzech Kroli [For the Epiphany], Przesliczny maju
[Beautiful May] or Piesn zimowa [Winter Song], published for the first time. In
total, the researcher presented to the readers of the above mentioned Dziatdowo
journal” approximately 20 poems by Kajka®.

However, due to low circulation and a low number of subscribers (Szosta-
kowska 1978: 40), the impact of the publication was not high, and did not go
far beyond the territory of the one Masurian district situated within Polish bor-
ders after 1920, although copies were also distributed not only over the Mlawa
borderland, but also in Lomza and Suwatki area (Szostakowska 1978: 38). Only
individual off-prints of some of the articles crossed the border (as well as the ab-
breviated version of Krzyzacy [The Knights of the Cross] by Sienkiewicz edited
by Sukertowa). The main purpose of the journal — as explained later by its editor
— was raising national awareness among the local population and its assimilation
with the Polish society (Sukertowa-Biedrawina 1965b: 384-386, 388—389).

3 The information on the first print of such works as Na czes¢ ludu mazurskiego (O ludzie ma-
zurskim) [Praising the Masurian People (On the Masurian People)], Mazury [Masuria] and Na
zakonczenie stulecia [At the End of the Century] in “Gazeta Ludowa” in 1896—1900 and Piesr na Gody
(Poemata) [Song for Christmas (Poems)] and Glos Zbawcy [The Voice of the Saviour] in “Mazur” in
1907 and 1911 is provided by Janusz Jasinski and Tadeusz Oracki in bibliographical commentaries to
the texts published in one of the post-war editions of Kajka’s poetry (Kajka 1982: 9, 11,15, 21, 42).

4 Initially a biweekly, a weekly magazine from 1925.

5 Published by the (previously: Plebiscite) Association of Evangelical Poles, as stated by the edi-
tor, was “legalised in Dzialdowo as the Association of Friends of Evangelical Masurians”. Both publi-
cations were printed in Warsaw, reaching first Polish borderland areas (Dzialdowzczyzna), while a part
of the edition (mainly of ‘Kalendarz’) was illegally smuggled past the border posts to East Prussia.
Since 1932, calendars were printed in Olsztyn (Sukertowa-Biedrawina 1965b: 382-384).

¢ No author, Tesknota za ojczystqg mowq [Longing for the Mother Tongue] “Kalendarz dla Ma-
zuré6w” [The “Calendar for Masurians™], 1924: 110—111. In the subsequent editions, the poem was
printed under a slightly modified title: Tesknos¢ za ojczystg mowq [Longing for the Mother Tongue)
(see Kajka 1927: 10-11; 1982: 67— 68).

7 “Gazeta Mazurska” is a journal “dedicated to the issues of the Evangelical people”, actually
printed in Dzialdowo (information under the label “Warszawa — Dzialdowo”) describing, in particu-
lar, the activities of local educational establishments and Masurian organisations.

8 See details in the Annex at the end of this Article.
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On the other hand, “Kalendarz dla Mazuréw™ distributed in many “Polish”
districts of southern East Prussia, evoked much more response among the read-
ers. In the 1930s, its copies — increased to almost 5 thousand — were distributed
to the readers over the border at half price (Szostakowska 1978: 44). Sukertowa
published there more than 30 poems of the Masurian bard. Nota bene, some of
them were re-printed in the last pre-war volume of this “annual book”, already
after Karol Maltek became the editor (Moj ojczysty mazurski las [My Home Masu-
rian Forest]: 1931, 1939; Na Wielkanoc [For Easter] 1930, 1939; O mazurskich
Jjeziorach [About Masurian Lakes] — 1931, 1939). Michal Kajka expressed his
gratitude with a poem — Na dziesieciolecie Kalendarza — Do Pani Emilii Suke-
rtowej-Biedrawiny, redaktorki “Kalendarza” [On the Tenth Anniversary of the
Calendar — To Mrs Emilia Sukertowa-Biedrawina, the editor of the Calendar],
which proved the spiritual link existing between them, and shared involvement in
activities for retaining the Masurian culture (cf. Chojnowski 1992: 36):

Zwiazany weztem szacunku
Posytam cnej Pani w dzigce,

W mym serdecznym podarunku
Najszczerszej przyjazni wience.
A na dowod zyczliwosci

Sle serdeczne pozdrowienia,

Z mego serca uprzejmosci
Szczerej dzigkczynnosci tchnienia,
A cho¢ dalekie przestrzenie
Przegradzaja nasze wtosci,
Lecz serdeczne pozdrowienie
Laczy nas weztem szczeroscei.
Niechaj Pani blaskiem $wieci
Zawsze jako perty drogie,

W sercach ludu zapat wznieci

I wspolne uczucie btogie [...].

[Bound with the knot of respect

I am sending to you my gratitude,

As the gift from my heart,

The wreaths of my most sincere friendship.
To prove my appreciation feelings

I’m sending my warmest greetings,

From my true heart,

Sincere thanksgiving breeze,

° Particularly since 1932, when it started to be printed in Olsztyn and the need to smuggle it
across the border ceased to exist. Complications related to sending publications edited by her past
the border posts are described by the researcher in her book Dawno a niedawno [Long Ago yet Re-
cently] (Sukertowa-Biedrawina 1965a: 89-91). The information on four thousand distribution points
in East Prussia gives some idea about the coverage of “Kalendarz” (Wrzesinski 1963: 333).
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And, although we are so distant

From each other

Yet cordial greetings

Bind us with a knot of sincerity

Always shine with your light

As the dearest pearls,

To arouse passion in people’s hearts.

And a shared feeling of bliss [...].]
(Kajka 1933: 84)'0

The poet really had the reasons to thank the editor, as a few years earlier (in
1927), she led to the publication of the first volume of his poems — Piesni Mazurskie
[Masurian Songs]"'. In the Foreword, the author wrote that his poems were intended
to be used “ku pozytkowi i ku rozrywce polskiego narodu” [“for the benefit and
entertainment of the Polish nation], to teach the love to the mother tongue and
to praise the Creator (Kajka 1927: 3-4). The introductory remarks, maintained in
a solemn tone, showed a sense of the Polish ethnic identity, being directed to “braci
narodowosci polskiej” [“brothers of Polish nationality”]. However, the main motifs
of the volume were religious topics (mainly related to Christmas and Passion), and
only the initial poems referred to the issue of preserving the mother tongue.

The publication initiated by Sukertowa met with certain problems at the be-
ginning. Her proposal to publish a book of an unknown folk author had not been
approved in Warsaw circles supporting the Masurian movement (i.e. the Ministry
of Foreign Affairs and the Ministry of Interior). In view of the situation, the edi-
tor of “Kalendarz”, after having received previously unprinted works by Kajka,
decided to pursue the project on her own, which she described several decades
later in her memoirs. New texts of the poet — religious songs — were printed in the
“reflection” section at the beginning of each issue. Preserved galley proofs were
later used for typesetting the volume. Paper was acquired at no costs, and the ac-
tivist — as she modestly described it — covered a “small amount for printing and
binding” and with her private funds (Sukertowa-Biedrawina 1961: 162).

The booklet was 64 pages long and consisted of previously printed proofs
— from October 1926 to June 1927 in magazines edited by Sukertowa-Biedrawina
— “Gazeta Mazurska” and “Nowiny” (a version of this newspaper, distributed
in Lower Silesia and in the southern part of Great Poland)!'?. As many as 3,000

19 Two separate works were published under one general title. The first of them was the above
quoted thank you note to 7o Mrs Emilii Sukertowa-Biedrawina, the editor of “Calendar”. The post-
war edition of the Masurian poet by Janusz Jasinski and Tadeusz Oracki adopted this form of the
title (see Kajka 1982: 213).

"' The volume included 41 poems (including titled sections making several cycles) and the
author’s preface. Printed in Gothic script (Fraktur). In 2014 a publishing office “Retman” issued
a reprint of this book edited by Janusz Jasinski (see Kajka 2014).

12 Tts full title was “Nowiny. Pismo dla ludu ewangelickiego” [“News. A Journal for the
Evangelical People”] — as opposed to “Nowiny” by Kazimierz Glinski, continuation of “Nowiny
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booklets produced in this way — bearing a fictitious printed inscription: “1927.
Nakladem ‘Mazurskiego Przyjaciela Ludu’ w Olsztynie, druk J. Pieni¢znej”
[“1927. Under the Imprint of ‘Masurian Friend of the People’ in Olsztyn, printed
by J. Pieni¢zna”] were smuggled from Warszawa to the capital city of the Warmia
region by Consul Jozef Gieburowski in his car, while 500 copies of the legal is-
sue reached the readers in Poland (Sukertowa-Biedrawina 1965b: 396). Kajka
had been already quite known in the Masuria region as a poet (and a journalist)'?,
but the initiative of the tireless activist and editor made him a representative and
a mentor of the Masurian population, valued on both sides of the border.

In the same year, Sukertowa included two poems (alongside the texts of other
authors) in a popular science monograph titled Mazurzy w Prusach Wschodnich
[Masurians in East Prussia], published in Cracow (Sukertowa 1927)'4,

At the same time, she started popularisation of his figure in biographic sketch-
es. In 1928 alone, she devoted three articles to him, two in the national press and
one in her “Kalendarz”. One of the September issues of “Kurier Warszawski”
featured a sketch titled Michat Kajka z Ogrodka [Michal Kajka from Ogrodek]
— written on the occasion of the 70" anniversary of the poet’s birth. The author de-
scribes him as the “folk poet of the Masurian land”, popular in his area, who loved
the mother tongue and the home countryside. She describes his difficult life, his
experience of Germanization and opposition to depriving children of the opportu-
nity to use the language of their ancestors. She mentions that the only food for the
Masurian spirit — binding them with the Polish culture — is ancient religious books,
e.g. Postylla by Samuel Dambrowski, and Kancjonat by Jerzy Wasianski. She
refers to Marcin Gerssa’s “Kalendarz Krolewsko-Pruski Ewangelicki” [“Royal-
-Prussian Evangelical Calendar”] only as to the publication propagating the love
of the Prussian nation, unjustly omitting the activity of its editor towards popularization
of education among Masurians, maintaining the Polish language and fostering
folk culture in the region (cf. Chojnowski 2009: 14—15, 18-19).

In addition, Sukertowa mentions Kajka’s work as a construction worker, who
wrote down his first texts with a carpenter’s pencil on a wooden plank, while sit-
ting on the scaffolding. She writes that creativity in this case was inspired by the
sense of the Polish national consciousness and harm inflicted by Germanizers, as

Szlaskie”. The journal was published in 1924-1933 by the Association of Polish Evangelicals, just
like “Gazeta Mazurska”) (cf. Szostakowska 1978: 77-78). Publication address above the journal
vignette said “Warszawa — Odolanow”.

13 Particularly in his home area. Already in the young years (from his debut in 1884), he sent po-
ems, articles and letters to journals edited by Jan Karol Sembrzycki: “Mazur”, published in Ostroda
and “Mazur Wschodniopruski” in Tylza (see Chojnowski 1992: 20-24). Later, at the beginning of
the 20™ century, he also cooperated with Polish speaking journals in the Szczytno centre (“Mazurski
Przyjaciel Ludu” and “Mazur”), where his works were also published.

14 1t included the poems: Tesknota za mowq ojczystq [Longing for the Mother Tongue] and
Czes¢ naszej mowie ojczystej [Praising Our Mother Tongue] (cf. Sukertowa 2015: 119-121). See
also the discussion on this publication in the synthesis written by Tadeusz Oracki (1976: 134).
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well as the desire to spiritually support his people. Kajka was also shown as the
author of the poetic volume demonstrating love to his home land and native lan-
guage. The author ends her text quoting extensive extracts — leaving out only the
fifth and the sixth verse — of an anti-Germanic poem: Tesknosc za ojczystg mowq
[Longing for the Mother Tongue] (although she does not mention the title). She
stresses the remarkable artistry, emphasizing the optimism in the message:

Nie traci sedziwy Kajka wiary w przyszto$¢ ludu mazurskiego. Kiedy mijaja
chwile przygnebien i bolu, swita mu jasno$¢ stoneczna. A wtedy wyciaga przed
siebie spracowane, drzace dlonie i szepce, pieszczac si¢ kazdem stowem:

“O ojczysta nasza mowo, co$ kwitngta nam przed laty.
Zakwitnijze nam na nowo, jako kwitng w lecie kwiaty,
Zals$nij nama jako zorze, przywroc¢ze nam skarb nasz isty.
Aby w domu i we zborze istnial jezyk nasz ojczysty [...]”.

[Old Kajka does not lose faith in the future of the Masurian people. When the
moments of depression and pain pass by, the sun’s brightness dawns on him.
And then, he extends his worn-out trembling hands and whispers, caressing each
word:

“Oh, our mother tongue, blooming years ago.
Bloom for us again, as flowers in the summer,
Shine to us as daybreak, bring our treasure back to us.
For our native language to be present at home church [...]”.]
(Sukertowa 1928a: 10)

Introducing the readers in the newly reborn state to a folk writer who creates
his works outside the borders, under conditions of nationality-based oppression,
was to justify the need to seek rights to ethnically Polish areas in East Prussia.
This was indirectly linked to the fight for preservation of national symbols, car-
ried out both by Poles and Germans, with the aim of winning the souls Masurian
inhabitants of the eastern ends of the Weimar Republic and later the Third Reich
(see Wrzesinski 2004: 280-281). Such a regional and at the same time, the nation-
al symbol, which Germans tried to remove from the collective consciousness of
the borderland population, was the Polish language in everyday life and literature.

In a spirit of policy and propaganda demonstrating the Polishness of the land
situated past the north-east border of Poland, Sukertowa also wrote an article about
Kajka to an illustrated travel journal “Ziemia”. The text published here, titled
Michat Kajka z Ogrodka. Poeta mazurski [Michat Kajka from Ogrodek. A Masurian
poet] depicts, first of all, the native land of the writer, i.e. the borderland of Ryn
and Lec (Etk) districts, the beauty of the landscape and the past related to the
Polish culture. The author, referring to the work by Wojciech Ketrzynski O osad-
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nictwie polskiem w Prusach niegdys krzyzackich [On Polish Settlement in For-
mer Teutonic Prussia], convinces the reader about the age-old Polishness of these
areas, and points out that the local population in the times of Kajka’s childhood
did not know the German language at all'>. Concise information about the poet
concerns his long life and hard work as a carpenter, as well as the reason to start
writing poems, which was to be “the misery of the Polish brothers in the Bismarck
era” and removal of the mother tongue from schools (Sukertowa 1928b: 385). In
the light of this sketch, Kajka becomes — as the researcher writes with a slight
exaggeration — “the anchorage of Polishness” in East Prussia. According to her,
numerous publications of works in “Mazur”, “Gazeta Olsztynska” and “Gazeta
Mazurska” made him “popular and loved by Warmian and Masurians”. A closing
statement, written in a religious tone, concerning the faith for a better future of fel-
low countrymen past the border posts, expressing the hope for “putting an end to
their pain” (Sukertowa 1928b: 386) incorporates political implications. Carefully
selected photographs, presenting a thoughtful, work-worn man and a well-kept
brick country house in Ogrodek, supplement the text of the article.

The village where Kajka settled and lived until his death was also presented
on the photographs annexed to the article written by the editor of “Kalendarz dla
Mazuréw” in the fifth annual volume of this publication: besides the portrait of the
poet and the image of his house (reprinted from the above mentioned publication
in “Ziemia”), the third photograph showed the view on the local lake — Kraksztyn.
Also this time, Sukertowa speaks about Kajka with great attention, as of a well-
known personality, respected among compatriots for his love for the country and
the native language, and for an extraordinary talent for reaching out to the feelings
of his readers:

Stowikiem mazurskim nazwaé go nalezy — Spiewa on jak ptak Bozy, to, co czu-
je, prosto z serca, dlatego trafia do serc swych czytelnikow. Dlatego to w niek-
torych miejscowosciach piesni religijne Kajki $§piewane sg podczas uroczystosci
kos$cielnych.

Kajka nalezy do tych $wiatlych Mazurow, ktorzy wiedza, ze Mazur a Polak to
wszystko jedno. On kocha mowg ojcow i dziadow, on modli si¢ do Boga, azeby
zachowat t¢ mowe [...].

[He should be called the Masurian nightingale — he sings like God’s bird, and
what he feels is straight from his heart, that is why he reaches the hearts of his
readers. This is why, in some villages, religious songs by Kajka are sung during
church services.

51t is a known fact that although the majority of the population in this area were
Polish, bilingualism was present there from the beginnings of 1860s (80% of the total popula-
tion in the Etk district). Statistical data concerning the demographic nationality structure
of Masurian districts were being published already at the beginning of the past century
(see Wakar 1918: 61).
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Kajka belongs to those open-minded Masurians, who know that a Masurian and
a Pole mean the same. He loves the speech of the fathers and grandfathers, he
prays to God to preserve this language |[...].]

(Sukertowa 1928c: 106)

She also calls the poet a “Songster”, arguing that he deserves the love of all
those “caressed in the cradle by their mothers with the Polish speech (because
Masurian means Polish)” (Sukertowa 1928c: 108). Itis an extremely familiar image
of aman rising above mediocrity, setting an example to others with his religiousness
and involvement in national affairs. Such a cordial attitude of the author of the
above quoted words to the poet born in Skomack apparently resulted from the
memory and knowledge of his participation in a plebiscite campaign and in circu-
lation of Polish publications in the Etk district (Sukertowa-Biedrawina 1961: 160).
It is worth adding that subsequent pages of the calendar feature four works from
the Piesni Mazurskie [Masurian Songs] collection, strengthening in readers their
faith and love of God and the world. Two songs were particularly appealing to the
imagination of the peasant audience, leading their everyday life out in the open:
Po dlugim $nie zimowym [After a Long Winter Sleep| and Przyroda uczy chwalié
Pana [Nature Teaches us to Praise the Lord]'®.

In the mid-1930s, Sukertowa two more times published articles dedicated ex-
clusively to Kajka. In the first one (Ukochany wieszcz mazurski Michat Kajka
z Ogrodka [Beloved Masurian Bard Michat Kajka from Ogrodek]) included in
“Kalendarz”, she repeated previous general information about the author of the
“Longing for the Mother Tongue”, showing, with some exaggeration, his spiritual
leadership in the everyday life of Masurians:

Powiedzial przed stu laty poeta polski w piosence, ktora dzi§ Spiewaja na wszyst-
kich ziemiach polskich, ze gdy jeszcze zyja wieszcze, zyje nardd tam.

Zyje lud mazurski — jezeli ma swego wieszcza. Kto to jest wieszcz? Ten, ktory
dobra wie$¢ niesie ludowi swojemu, ktéry mu $piewa o slawie, o prawdzie,
o wierze, o mitosci, o wszystkim, co krzepi nardd, co mu dodaje otuchy, co mu
pozwoli jasnym i promiennym okiem patrze¢ w przysztosc.

Takim wieszczem ukochanym jest nasz Michat Kajka z Ogrodka.

[A hundred years ago, a Polish poet said in a song, now sung in all Polish lands,

that as long as bards still live, the nation also lives there.

The Masurian people are alive — if they have their own bard. Who is this bard?

The one who brings good news to his people, who sings to it about glory, truth,

faith, love, and about anything that makes the people stronger, reassures, allows

the people to look to the bright and brilliant future.

Such a beloved bard is our Michat Kajka from Ogrodek.]
(Sukertowa-Biedrawina 1934: 67)

16 «“Kalendarz dla Mazuréw” 1928: 109—111.
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Another text reached the population of Kujawy and Pomerania. It was printed
in the daily press, at the same time in “Dzien Bydgoski” (Sukertowa-Biedrawi-
na 1935a: 6) and “Dzien Pomorski” (Sukertowa-Biedrawina 1935b: 6). The re-
searcher again provided the same information about the poet, slightly modifying
her previous statements, also adding a nostalgic tone for the land lost by Poles:

Nad cichym, rozlewnym jeziorem, jednym z tysiaca jezior mazurskich, owianych
smetkiem i niewypowiedzianym czarem poezji bolu i tgsknoty za lepszym jutrem
— wiedzie pracowity zywot siedemdziesigciosiedmioletni poeta ziemi mazur-
skiej, Michatl Kajka. Stara polska wioska Ogrodek, w powiecie teckim, w Prusach
Wschodnich, zatozona w potowie X VI wieku, czgsto bywa odwiedzana przez zycz-
liwych 1 odwaznych, ktorych nie odstraszaja... okolicznosci niesprzyjajace...
Michat Kajka wyszedt z pod stomianej strzechy; odziedziczone po przodkach uko-
chanie mowy ojczystej, zwyczajow rodzinnych piastowat w duszy swej z bogoboj-
nym rozrzewnieniem. Poeta z bozej laski prostymi stowy opiewat pigkno mazur-
skiej przyrody, braciom swym, dzieciom i wnukom nakazujac mitos¢ ku §wigtej po
przodkach spusciznie. Imi¢ jego zna kazdy Polak na Mazurach 1 Warmii.

[By a quiet, wide lake, one of Masurian thousand lakes, shrouded in the gloom
and indescribable charm of poetry, pain and longing for a better tomorrow, a sev-
enty-year old poet of the Masurian land, Michat Kajka is leading his busy life.
Ogrodek, an old Polish village in the Etk district in East Prussia, founded in mid-
16™ century, is often visited by those friendly and courageous, who are not de-
terred by... unfavourable circumstances...
Michal Kajka came from a simple village; with pious tenderness, he cherished his
love for the mother tongue and family customs, inherited from the ancestors. The
poet by the grace of God used simple words to extol the beauty of the Masurian
nature, ordering his brothers, children and grandchildren to love the legacy of the
ancestors. His name is known to every Pole in Warmia and Masuria.]
(Sukertowa-Biedrawina 1935a: 6)

Also in this case, a journalistic text was enriched with a sample of the Kajka’s
poetry, namely fragments of his poem about the native language (5 verses, includ-
ing the last one).

The name of Kajka is mentioned several times in discussions on Polish litera-
ture in East Prussia, which the author of Legendy Mazurskie [Masurian Legends]
announced in regional and nationwide journals (e.g. Sukertowa-Biedrawina 1932:
8-9). It also appears in the publication titled Zarys pismiennictwa polskiego
na Mazurach Pruskich [The Outline of Polish Literature in Prussian Masuria]
(Dzialdowo 1935, brochure edition), in which she used the knowledge derived
from the correspondence with the writer, in the chapter devoted to the period after
the First World War'’.

17 This is mentioned by Malgorzata Szostakowska (1978: 82-83) in the biography of Suker-
towa-Biedrawina.
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In addition, she presented the figure of the songster from Ogrdédek in anti-
German articles, such as in the text (in the Warsaw daily “Polska”), devoted to
plebiscite activists, which included also the poet. However, she demonstrates,
above all, his spiritual leadership of the oppressed people:

Przezyt plebiscyt wspotpracownik nie mniej oddany sprawie, §wietny pie$niarz
mazurski mieszkajacy we wsi Ogrodek — Michat Kajka. Przetrwat on okropne
czasy plebiscytu, patrzyt na trumny zashizonych towarzyszy, na rozboje, grabie-
ze, barbarzynstwo Prusakow. Sadzone mu byto stowem polskim, piesnia polska
krzepi¢ ducha wsrdd ziomkow. W najciezszych chwilach ucisku nie upadt na du-
chu, wzywat matki mazurskie do nauczania dziatwy, polskich modlitw i piesni
pragnal, azeby mlodziez “pokochawszy jezyk ojcéw podlug jego poematow”,
zawrocita z drogi germanizmu,

Proste niekunsztowne utwory wierszowane Kajki malujace bol i cierpienie duszy
mazurskiej, lub $miato krytykujace zachtannos¢ pruska utrafity do serc ziomkow
— uczy si¢ ich mtodziez, deklamuje na zebraniach.

Siedemdziesigcioletni piesniarz z Ogrodka w powiecie teckim, zjednat sobie sza-
cunek i serca licznych braci, ktorzy si¢ don o radg¢ i zdanie zwracali. W cigzkich
chwilach zwatpienia dodaje im otuchy ten siwowlosy starzec, ktéry niejedna
przetrwal burze.

[An associate not less devoted to the case, a great Masurian songster living in the
village of Ogrodek — Michal Kajka survived the plebiscite. He survived horrible
times of the plebiscite, viewed the coffins of his distinguished companions, and
at plundering, robberies and barbarity of the Prussians. His fate was to strengthen
the spirit of his compatriots with the Polish word, the Polish song. In the worst
moments of oppression, he did not lose heart, he called upon Masurian mothers to
teach Polish prayers and songs to their children; he wanted young people to return
from the path of Germanism “upon falling in love with their fathers’ language
through his poems”.
Simple uncomplicated verses of Kajka, describing the pain and suffering of the
Masurian soul, or boldly criticising Prussian greed reached the hearts of compa-
triots — young people learn them and recite at the meetings.
The seventy-year songster from Ogrodek in the Lec district, won over the respect
and hearts of numerous brothers, who turned to him for advice and opinion. This
grey-haired old man, who has survived many storms, raises their spirits. |
(Sukertowa-Biedrawina 1930a: 3)

Once again, Biedrawina, practising political journalism, quotes Kajka’s poetry
(presenting two lines of a well-known piece) and gives readers in Poland at least
a partial idea of his creative potential. It is worth noting that the text with the same
content, under the same title, was published at the same time in “Rzeczpospolita”
(Sukertowa-Biedrawina 1930b: 3), while its abbreviated version — without the
excerpt from the poem — was also printed in a Catholic magazine “Pielgrzym”
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published in Peplin. The magazine, informative in its nature, played a significant
role in the fight against Germanization in Pomerania and its neighbouring areas
(see Sukertowa-Biedrawina 1930c: 3).

Publications about Kajka — even those repeating widespread stereotypical state-
ments — published on the pages of various journals, reached a broad spectrum of
Polish intelligence, mainly of the Christian-national views. The Warsaw journals,
and especially “Rzeczpospolita”, played a particular opinion-forming role. Thanks
to Sukertowa, Kajka became a recognizable person in literary and cultural circles.

When Wankowicz travelled by car and kayak around Masuria in 1935, he
treated Kajka and his works with high esteem, regretting that their meeting was
not very successful, as it was impossible for him to hold a long conversation
with the poet. However, the report from his visit to Ogrédek, making one of
the final chapter of the book Na tropach Smetka [On the Trail of the Sad Devil]
(Wankowicz 1988: 327-333) —accompanied by photos of Kajka and his wife, also
described a shocking scene involving the German-speaking granddaughter of the
poet which moved the readers. This reportage novel, published for the first time
in 1936, became a great bestseller in the Polish literature of late 1930s. Nine con-
secutive editions were published before the outbreak of the war. Additionally, its
first print in 1935-1936 in the “Kurier Poranny” newspaper and later reprints of
selected fragments contributed to the great response among the readers. The chap-
ter about “Dumac” was also published in “Pion” (under the title of Kajka) three
months before the publication of the book (Wankowicz 1936: 4-5). Furthermore,
it should be noted that an early version of the description of the Masurian journey
with the motif of Kajka in the background, was printed in “Gazeta Kielecka”
as the Kraj za Sciang. Reportaz z Mazur Pruskich [The Country behind the Wall.
A Reportage from Prussian Masuria]. Kajka himself does not appear here, and the
author speaks only to his wife. This is only an outline of the scenes and problems
described in more details in a book version. The fact of Germanization of the
youngest generation appears in the narrative in a barely signalled manner
(Wankowicz 1935: 2).

I believe that the book by Wankowicz was strongly influenced by the editor of
“Kalendarz dla Mazuré6w”. When the writer was preparing to start his Masurian
trip, he contacted Sukertowa-Biedrawina, his acquaintance since the years of their
youth (because he was a good friend of her brother) and made use of her knowledge
of the region and instructions'®. Also, the visit in Ogrodek was probably inspired

18 The researcher describes it in her memories from the meeting, written down after
30 years: “In the summer of 1934 or 1935, I met Wankowicz in the street. He was friendly,
beaming with joy. He was happy seeing me: he was planning a trip to East Prussia and
asked for the help of all persons having any information or materials related to Masuria
and Warmia... Melchior asked me to dinner to “Stgpek”. We talked for about four hours.
He was writing and noting down. I admired his way of systematic and diligent collection
of materials.” (Sukertowa-Biedrawina 1965a: 224).
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by that meeting. Later, when Wankowicz was working on the final shape of his
bestselling book, he met Sukertowa and her husband two more times, which re-
sulted in using photos taken in the Masurian Museum in Dzialdowo (Sukertowa-
-Biedrawina 1965a: 224-225). Two additional illustrations linked to Kajka (be-
sides the portraits of the poet and his wife), showing a reproduction of the Piesni
Mazurskie cover of 1927 and the manuscript of a short poem, are probably the
effect of this visit.

It is worth noting that the description of operations conducted by the Polish
movement in Prussian Masovia, included in Na tropach Smetka, gave rise to
the controversy and allegations of carelessness in using information that could
harm the local population (see Zidtkowska 1989: 29-33). Already in 1947, Le-
non Sobocinski wrote about the harm done to Masurians with this publication
(Sobocinski 1947: 205), and a quarter of a century later, Pawetl Sowa presented
the fate of the Augustyn Kiwicki, described in the book by his name, who was dis-
placed from East Prussia two years before the war. Sowa also commented on the
cognitive value of the report, stressing that the depiction of the above-mentioned
activist as an intimidated Masurian who renounced his Polishness, was not accu-
rate (Sowa 1974: 133-134).

Sukertowa-Biedrawina in her memories from the volume Dawno a niedawno
[Long Ago yet Recently] wrote that prior to the printing of his bestseller in 1936,
Wankowicz did not listen to her advice concerning removal of fragments from
the chapter W dzungli [In the Jungle] (devoted to the Kiwickis’ family). In ad-
dition, after several years, she admitted that Na tropach Smetka included “nu-
merous inaccuracies and historical errors™®, which in her opinion should have
been removed in the post-war editions (cf. Szydlowska 2004: 315-316). She had
a grudge against Wankowicz for defaming Kajka by providing false information
(in the foreword to the 1958 edition of the reportage) that the poet’s son was an
activist in the Nazi party (Sukertowa-Biedrawina 1965a: 224, 315-316).

After the war, Wankowicz responded to the accusations of carelessness in re-
ferring to the actual names of Masurian activists, without feeling guilty about it
(Wankowicz 1988: 7-11). One of the researchers also stood up in his defence,
repeating the decision of the special committee called upon to settle the case that
the writer “has shown maximum responsibility’ (Kurzyna 1972: 30-31).

* k%

The researcher of the history and folk culture of Masuria corresponded with
the folk songster for several last years of his life?’. She cherished the memory of
him and took care of the publication of his works. However, they did not manage

19 Most probably, Sukertowa-Biedrawina was upset, among other things, at a distorted name of
the poet’s village, as Wankowicz wrote about Ogrodki instead of Ogrodek.

20 Unfortunately, the letters of the poet to the researcher have not been preserved; they were
burned during the Warsaw Uprising (Chojnowski 1992: 35, cf. Oleksinski 1972: 165-166).
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to meet in person, since his planned visit to Warsaw in 1930 did not take place
because of the fear of persecution against his family. Despite the distance, they
were bound by cordial friendship (Sukertowa-Biedrawina 1965a: 224-225) and
mutual respect.

Sukertowa, as an enthusiast of Michat Kajka’s works, also had strong influence
on interpretation of the writer’s legacy. In her statements, she usually emphasized
his struggle for Polishness, steadfast national attitude, paying less attention to the
religious message in its poems. This led to the consolidation of the stereotype of
the folk poet, even a bard, but without taking account of the specific nature of its
foundation, the soil upon which it has grown, i.e. Masurian Evangelicism?!. How-
ever, the merits of Biedrawina consisting in creating the conditions for the broad
reception of Kajka’s works cannot be underestimated. Janusz Jasinski and Tade-
usz Oracki argue that, next to Whadystaw Gebik, Emilia Sukertowa-Biedrawina
made the greatest contribution to the popularisation of Michat Kajka in Polish
society. These were pioneering activities.

The above-mentioned merits include, first of all, promotion of Kajka in the
Polish national press during the interwar period (although her later merits are also
important). In the twenty-year period between the wars, she was the first to write
about Kajka in “Gazeta Mazurska” in 1925. The writer was later presented by
Pawetl Sowa in the brochure “Warmia i Mazury” [“Warmia and Masuria”] (1927)
and Karol Ludwik Koninski in the monograph Pisarze ludowi [Folk Writers]
(1938)%. Inclusion of Kajka in Wankowicz’s publication, as mentioned above,
was also prompted by her inspiration.

After the Second World War, Sukertowa-Biedrawina continued her previous
activities: included his poems in “Kalendarz dla Mazuréw” (1947; 1948), pub-
lished a number of sketches and occasional articles on the poet in the regional
press, including “Glos Olsztynski”, “Warmia i Mazury” (see Sukertowa-Bie-
drawina 1946b; 1948a,c,d,e; 1952a,b; 1954; 1956; 1958a,b,c,d,e) and nationwide
publications?, for example, in “Odra” (Sukertowa-Biedrawina 1948b: 1).

21 This way of interpreting the works of the “Masurian Nightingale” was accepted for many
years, and it remained unchanged until 1980s, with the studies of Janusz Jasinski, Tadeusz Oracki
and Erwin Kruk. This issue is examined in more details by Zbigniew Chojnowski in the previously
mentioned monograph (Chojnowski 1992: 6-9).

22 Kajka was only mentioned by authors of other interwar studies concerning the Masuria re-
gion (see Giertych 1933: 216; Grabowski 1935: 15; Barke and Jaroszyk 1925: 52).

23 As results from the information provided in the bibliography of Sukertowa’s work prepared
by her monographer (Szostakowska 1978: 185-228) and the bibliography concerning Kajka’s works
and their reception, included in a collective volume Literatura pozytywizmu i Mlodej Polski [Litera-
ture of Positivism and Young Poland] (Vol 16, Z. Szweykowski and J. Maciejewski (eds), Warszawa
1982: 421-424), the author of Karty z dziejow Mazur [Pages in Masurian History] published after
the war 15 separate publications related solely to the works, life and posthumous fate of the legacy
of this outstanding Masurian poet. The bibliography of Emilia Sukertowa-Biedrawina’s works pub-
lished by the Provincial Library in Olsztyn includes a full list of those texts, together with a more
detailed description (see Chojnacki, Wajsbrot 1977: 44, 52-54, 58, 60, 63, 65, 71). In addition, it is
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She also ensured that Kajka’s legacy should be acquired and secured (i.e. she
made sure that it was taken in deposit from the Provincial Culture Department in
Bialystok), mainly the manuscripts of the previously unpublished poems and let-
ters, by the Masurian Institute managed by her?, later the Research Station of the
Western Institute in Poznan?.

In addition, she commemorated Kajka in the volume of prose Mazurskie dole
i niedole [Masurian Fortunes and Misfortunes] published just after the war.
Beside pre-war stories and historical-ethnographic essays (cf. Szydtowska 2013:
162, 359; see also Chtosta 1997: 73) included here, she also added a contemporary
reportagelike sketch Na mazurskiej ziemicy [On Masurian Land] (Sukertowa-
-Biedrawina 1947: 64—70) — with its title derived from the songster’s poem entitled
Mazury [Masuria]?®. It also included two references to the poet. The narrator, at
the very beginning of the story, quotes the words of a guide addressed to foreign
dignitaries during their visit in Elk: “Niedaleko stad, we wsi Ogrédek znajduje
si¢ mogita wieszcza Mazuréw, Michata Kajki, budziciela polskosci w czasach
najci¢zszych, dobie najintensywniejszego ucisku. Nie doczekal si¢ Polski...”
[“Not far away from here, in the village of Ogrédek, you can see the tomb of the
Masurian bard, Michat Kajka, the waker of Polishness in the most difficult times,
the period of the greatest oppression. He did not live to see Poland...””] (Suker-
towa-Biedrawina 1947: 64). Several pages later, she observes that a slightly modi-
fied popular poem by Kajka, starting with the words “O ojczysta nasza mowo, co$
kwitneta nam przed laty, zakwitngtas nam na nowo, jako kwitna w lecie kwiaty”
[“Oh, our mother tongue, blooming years ago. Bloom for us again, as flowers in
the summer”] can be seen on the walls of the Masurian People’s University (in
Rudziska Pasymskie) (Sukertowa-Biedrawina 1947: 69).

Sukertowa-Biedrawina wrote about Michal Kajka’s fate with a certain histori-
cal distance in her memoirs published in the volume Karty z dziejow Mazur [ Pages

important to keep in mind the chapters devoted to Kajka in memoirs and in the book on the fighters
for Polish Masuria (Sukertowa-Biedrawina 1946a: 13—14).

24 See the information in the writer’s memoirs (Sukertowa-Biedrawina 1965a: 324-325):
“Spuscizna Kajki w Olsztynie zawiera nie tylko mndstwo rekopisow, nie drukowanych utwordw,
sporo ksiazek i czasopism, ktore byty wlasnoscia poety [ ...] Jest tam rowniez kilka listow rzucajacych
nieco $wiatto na warunki w jakich zyt i pracowat »dumak z Ogrodka« oraz na stosunki miejscowe.
Niektore z tych listow zamieszczone zostaty w tomiku: Michat Kajka — »Zebratem snop plonu,
opracowanym przez Janusza Jasinskiego i Tadeusza Orackiego”. [“Kajka’s legacy in Olsztyn not
only includes numerous manuscripts, unpublished pieces, many books and journals owned by the
poet [...] There are also some letters shedding light on the conditions in which ‘the philosopher from
Ogrodek’ lived and worked and on the local relations. Some of those letters were published in the
volume “Michat Kajka — 7 harvested a sheaf of crop, edited by Janusz Jasinski and Tadeusz Oracki”.

25 From 1948. In 1953, the Masurian Institute, as the Research Station, was transferred to the
Polish Historical Society in Olsztyn (Chtosta-Zielonka 2010: 29-30).

26 This is an excerpt from the beginning of the poem “Na mazurskiej ziemicy / Jezior zgota
nie zliczy. Blaskiem z dala odbijaja, bardzo pigknie wygladaja” [“On the Masurian land / You can’t
count the lakes. Their light is reflected from far away, they look very beautiful”’] (Kajka 1982: 10).
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from Masurian History] (1961) and in Dawno a niedawno[Long Ago yet Recently)
(1965). Her reflections were largely devoted to the reception of the poet’s works af-
ter World War II. A chapter of this latter book, entitled Kajkowa dola [Kajka's Fate],
also included biographical information obtained in discussions with his family: chil-
dren and grandchildren (Sukertowa-Biedrawina 1965a: 311-313). These were her
last, and it could be said, farewell statements taking up Kajka-related topics.

The achievements of this Masurian culture researcher, promoting for decades
the works of Michatl Kajka, are extremely rich. She found numerous successors.
But it is her contribution that is the most significant in this respect. In the interwar
period, she introduced this folk writer into the circle of Polish poets recognis-
able in the literary world. This happened as a result of her articles in high-circu-
lation nationwide publications, such as: “Kurier Warszawski”, “Rzeczpospolita”
or “Tlustrowany Kurier Codzienny”. The book edition of Piesni Mazurskie also
played a significant role. In 1938, a poem by Kajka, along with a biography of
its author, was included into the monograph by Ludwik Karol Koninski, Pisarze
ludowi [Folk Writers], and this was undoubtedly possible due to the book written
by Emilia Sukertowa-Biedrawina Zarys pismiennictwa polskiego na Mazurach
Pruskich [The Outline of Polish Literature in Prussian Masuria], to which the
above-mentioned researcher referred (Koninski 1938: 355-357).

The contribution of Sukertowa-Biedrawina to popularisation of Kajka’s po-
etry among the Evangelical population in Masuria, as well as in the southern part
of Great Poland (through “Nowiny”, where in 1925-1930 the same poems were
printed as in “Gazeta Mazurska”) and in other regions of Poland, as it has been
demonstrated in the paper, was significant. This unquestionably had an impact not
only on broader reception of his works, but also helped, already in the interwar
period, to create a special image of that regional artist, whose religiousness, love
of the homeland and the mother tongue evoked a supra-local response, assuring
a place in the collective consciousness of Poles for the poet.

Annex

Works by Michat Kajka published by Emilia Sukertowa-Biedrawina in ,,Ga-
zeta Mazurska” and ,,Kalendarz dla Mazurow” in 1924-1938:

1) Tesknota za ojczystg mowg [Longing for the Mother Tongue] [another title:
Tesknosé za ojczystg mowg] — ,,KAM” 1924: 110-111 [with no information about
the author], ,,KdM” 1937: 55 [without the title before the poem, containing here
only verses 1, 2, 4 and 7; in the calendar’ table of content another title: Ojczysta
nasza mowo [Our Mother Tonguel]];

2) Do ludu mazurskiego [ To the Masurian People] — ,,KdM” 1924: 110 [no in-
formation about the author, the poem attributed to Kajka by contemporary resear-
chers, see e.g. Jerzy Oleksinski, Bard ziemi mazurskiej [ The Bard of the Masurian
Land], Warszawa 1972: 182];
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3) Pobudka do zniwa [ Wake-Up Call for Harvest] — ,,KdM” 1925: 108;

4) Na czasie [On Time] [another title: Podobienstwo [Similarity]] — ,,GM”
1925, No. 8 and No. 17;

5) Piesn wieczorna [ Evening Song] —,,GM” 1925, No. 18 and ,,KdM” 1934: 68;

6) Czes¢ naszej mowie ojczystej [Glory to Our Mother Tongue] [another title:
Treny mazurskie [ Masurian Trenodies]] — ,,KdAM” 1926: 108—109;

7) Przesliczny maj [Beautiful May] [another title: Przesliczny maju [To the
Beautiful May]] —,,KdM” 1926: 109;

8) O ludzie mazurskim [On the Masurian People] [another title: Na czes¢ ludu
mazurskiego [Praising the Masurian People]] —,,GM” 1926, No. 3;

9) Zacheta do szanowania mowy ojczystej [Encouragement to Respect the
Mother Tongue] — ,,GM” 1926, No. 36 [another title: Pobudka do szanowania
mowy ojczystej [Reasons to Respect Mother Tonguel]];

10) Glos Zbawcy [The Voice of the Saviour] — ,,GM” 1926, No. 37,

11) Prosba do Boga o zachowanie mowy 0]czystej [Asking God to Preserve
the Mother Tongue] —,,GM” 1926, No. 38;

12) Poemata [Poems] [another title: Piesn na Gody [Song for Christmas]]
—,,GM” 1926, No. 44;

13) Baranek Wielkanocny w Starym Testamencie — a Baranek Bozy, ktory gla-
dzi grzechy $wiata [The Eastern Lamb in the Old Testament — and the Lamb of
God who Takes Away the Sins of the World] — ,,KdM”1927: 108-109;

14) Na Trzech Kroli [For the Epiphany| —,,GM” 1927, No. 2;

15) Piesn zimowa [ Winter Song| —,,GM” 1927 No. 3;

16) Na zakonczenie stulecia [For the End of the Century] —,,GM” 1927, No. 3;

17) O ziemi obiecanej [ On the Promised Land] —,,GM” 1927, No. 18;

18) Lato [Summer] —,,GM” 1927, No. 21;

19) Susza [Drought] —,,GM” 1927, No. 24;

20) Do braci Mazurow [To Masurian Brothers] —,,GM” 1927, No. 36;

21) Po diugim $nie zimowym [After a Long Winter Sleep] ,,KdM” 1928: 109;

22) O mece Panskiej [On the Passion of the Lord] —,,KdM” 1928: 110;

23) O zmartwychwstaniu Panskiem [On the Resurrection of the Lord] — ,,KdM”
1928: 110;

24) Przyroda uczy chwali¢ Pana [Nature Teaches us to Praise the Lord]
—,,KdM” 1928: 110-111;

25) Walczmy spotem na Mazurach [Let's Fight Together in Masuria] — ,,GM”
1928, No. 45 [another title: Walczmy spotem o nasz byt [Let's Fight Togelher for
Our Exzstence]] —,,KdM” 1930: 109-110;

26) Srodki opatrznosci [Means of Providence] —,,GM” 1928, No. 47;

27) Domek rodzinny [Family House] — ,,KdM” 1929. 108;

28) Zima [Winter] —,,GM” 1929, No. 7;

29) Na Wielkanoc [For Easter] — ,,KdM” 1930: 107,

30) Na Swigtki [For Pentecost] — ,,KdAM” 1930: 107108, ,,GM” 1930, No. 23;
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31) Na Niedziele Umartych [ For the Sunday of the Dead] — ,,KdAM” 1930: 108;

32) Na Adwent [For Advent] — ,,KdM” 1930: 109;

33) Dumka [Dumka Song] — ,,KdM” 1930: 111;

34) Sierota [ Orphan] — ,,KdM” 1930: 111-113;

35) Jak Tomek oszukat stolarza [How Tom Deceived the Carpenter] — ,,KdM”
1930: 113;

36) Miej stonce w sercu [Have Sun in Your Heart] —,,GM” 1930, No. 12;

37) Dola nasza, dola [Fate, Our Fate] —,,GM” 1930, No. 15;

38) Bitwa pod Grunwaldem |The Battle of Grunwald] — ,,GM” 1930, Nos 27
and 28 (supplement “Nasz Swiat”);

39) Piesn noworoczna [New Year Song| —,,Kdm” 1931: 64;

40) Piesni wigilijne [ Christmas Eve Songs] — ,,KdAM” 1931: 90;

41) Smier¢ krzyzowa [Crucifixion] — ,,KAM” 1931: 90-91;

42) O mazurskich jeziorach [On Masurian Lakes] —,,KdM” 1931: 94;

43) Moj ojczysty mazurski las [My Home Masurian Forest] —,,KdM” 1931: 94;

44) Jakie panujg stosunki na Mazurach [What are the Relations in Masuria]
—,,KdM” 1931: 95;

45) Kto czyni straszydta, ten sam wpada w te sidta [ Whoever Tries to Scare,
Falls into the Trap Himself] —,, KdM” 1931: 95;

46) O terazniejszych modach [On Modern Fashions]| —,,KdM” 1931: 96-97;

47) O zydowskim koniu [On Jewish Horse] — ,, KdM” 1931: 97-98;

48) Mazury [Masuria] —,,KdM” 1932: 68; “KdM” 1934: 68 [another title: Na
mazurskiej ziemicy... [On Masurian Land]];

49) Na dziesigciolecie Kalendarza — Do Pani Emillii Sukertowej-Biedrawiny,
redaktorki ,,Kalendarza” [On the Tenth Anniversary of the Calendar — To Mrs
Emilia Sukertowa-Biedrawina, the editor of the Calendar] — ,,KdM” 1933: 84;

50) Do braci rodakow [To Compatriot Brothers] —,,KdM” 1933: 84-85;

51) Terazniejsze czasy [Modern Times] — ,, KdM” 1936: 74-75;

52) Piosnka na czas postny [Song for the Lent Time] — ,,KdM” 1937: 72.
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Summary

The aim of this article is to show Emilia Sukertowa-Biedrawina’s enormous contribution to
the popularization of Michat Kajka’s poetry among Polish readers both in the country and beyond
the northern border. The mentioned researcher is presented as the editor of the volume of poems by
this Masurian poet and as an editor in the publishing houses where she published his works. The
journalism of Sukertowa-Biedrawina, devoted to the biography and creativity of Kajka, is also me-
ticulously listed and discussed. This article proves that, as an author of numerous works on Masurian
culture, she contributed to the creation of the special image of this regional artist, who was character-
ized as religious and patriotic as early as in the interwar period.
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After the Polish state took over areas of Warmia and Mazury in 1945, all pos-
sible attempts were made to prove that Poland had an indisputable right to this
land. Reference was made to “historical memory” about Piast roots and centuries-
old longing of the inhabitants of those regions for the lost homeland. Warmians
and Masurians, according to official propaganda, were Poles — it was claimed that
it would be enough to carry out “proper” re-Polonization of those people, who had
been cut off from the source.

The verification campaign carried out after the war, related to national policy
of central and local authorities, was of fundamental importance. The idea was to
create a uniform society, and consequently, displace Germans still living in these
areas.! In 1945, Jakub Prawin was appointed the social District Polish Nationality
Committee at the Office of the Representative, who was to issue certificates to
inhabitants of East Prussia proving that they belonged to the Polish nation. Since

! Source materials (regulations, acts, circulars, proclamations), concerning, among others, the
mode for establishing Polish nationality for persons living in the area of the Regained Territories
and appointment of the Verification Committee, can be found in a collective work Wysiedla¢ czy
repolonizowac? Dylematy polskiej polityki wobec Warmiakow i Mazurow po 1945 roku [To Dis-
place or to Re-Polonize? Dilemmas of Polish Policy towards Warmians and Masurians] (2001).
See also e.g. Belzyt (1996), Jankowiak (2005), Mironowicz (2000), Misztal (1990), Nitsche (1999;
2000), Olejnik (2003), Romanow (1999), Sakson (1990; 2011: 219-238), Strauchold (2001).
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many autochthons did not apply for registration, the so-called great verification
started in 1949, involving the participation of police and security offices. Through
administrative pressure, terror and threats of arrest, the resistance of those hesitant
ones was broken. When by the end of 1950 organized displacement was complet-
ed, the authorities considered that the problem of German population in the area
of East Prussia was properly solved. It was thought that the remaining population
either felt its relations with Polishness or it could be “re-Polonized”. In 1952,
a surveying and passporting campaign was carried out, preceded by the decision
of the Sejm issued in January of the previous year to grant Polish citizenship to all
Germans living in the territory of Poland (Achremczyk 2011: 1081-1088; Jasinski
2012: 33-77).

The paper presents the vision of history, created by the propaganda of the
socialist realism. The literature concerning Warmia and Masuria, just like in the
other areas of the so-called Regained Territories, was in 1949—1956 created under
the influence of the socialist realism doctrine and implemented the prescribed
theses, which had to be provided by writers from various regions of Poland. The
aim of the paper is to demonstrate how these writers presented the national veri-
fication and surveying campaign in the area of former East Prussia. This is an
interesting issue, since no historical-literary studies fully devoted to this topic
have yet been published.? The author proves the thesis that social realism artists
presented the campaign in such a way as to show “discovering” the Polish iden-
tity by Masurians. They also demonstrated the difficult situation of autochthons,
often intimidated by their neighbours and hostile organizations, allegedly financed
by former Nazi and US governments, which — according to socialist propaganda
— was to “justify” their hesitation and reluctance to put their signature on relevant
documents. With this aim in view, the author analysed four stories which were to
demonstrate how much the authorities were concerned about confirming Polish
citizenship by the Masurians. In this way, the new society of the region was as-
sured that no Germans had been present in these areas for long.

In 1954, a collection titled Ziemia serdecznie znajoma [Land Cordially Fa-
miliar] was published. As observed by Joanna Chtosta-Zielonka, it was an excep-
tional event, as it was the first publication of an extensive collection of poems,
stories and historical sketches related to the region (Chtosta-Zielonka 2010: 43).
The authors were both autochthon writers and visitors.> The value of the anthol-

2 The regional literature of Warmia and Mazury in socialist realism times has been the topic of
research studies (mainly papers and chapters in monographs), but the action of verification and surveying
has not been so far described in an exhaustive manner. The most valuable positions devoted to this pe-
riod in the history of literature include, among others, Brakoniecki (1999), Chtosta (1995), Chlosta-
-Zielonka (2010), Ogrodzinski (1960), Martuszewski (1966), Szydtowska (2002/2003: 120-121;
2013). Also, other areas of the Regained Territories have attracted the researchers, including Gieba
(2018), Kalinowski (2017: 72-103), Piekara (2012).

3 The campaign of meetings with authors, initiated by Spotdzielnia Wydawnicza “Czytelnik”
(publishing house), resulted in organising in Warmia and Masuria over 100 “literary and artistic



Struggle of Masurians with Polish Identity After the Second World War 187

ogy was confirmed in the introduction by Wtadystaw Gebik, claiming that this is
“the book in which our people will find themselves as a part of great community,
whose name is the People’s Republic of Poland” (Gebik 1954: 7). Properly se-
lected literary texts were chosen in such a way that the potential reader could not
have the slightest doubt that Warmia and Masuria have always been Polish. The
four stories published here are (in the opinion of the author) representative for the
doctrine prevailing at the time, and each of them features motifs of verification
or surveying campaign carried out in the Masurian countryside. Since the literary
achievements of the period under discussion are not extensive, it is worth look-
ing more closely and analytically at those works written by authors who did not
originate from this area.* Writers, without the knowledge of local reality or the
real past of this land, came here with the intention to describe in a biased way the
problems faced by the local people. Therefore, the reality presented is somehow
schematic and simplified — as the aim was not to depict the truth, but to achieve
objectives imposed by the party.

Representatives of the authorities wanted the highest possible number of War-
mians and Masurians to declare their affiliation with the Polish nation. It was
to confirm the “truth” promulgated by socialist realist propaganda claiming that,
supposedly, they had always felt Poles and were now finally being allowed to of-
ficially gain documents. However, it was not that simple, as it had been initially
assumed. The native population did not voluntarily, or on a large scale, undergo
verification, in view of which the plan of accelerated “re-Polonization” was not
successful.®> Many of them described themselves as Masurians (not Germans or
Poles). Some of them felt the link with the German nation, while others were dis-
appointed with the new state that seemed hostile to them. “Repatriates” from East,
and, above all, settlers from the central Poland, upon arriving here often treated
local population — against official propaganda — as Germans. Consequently, feel-
ing no threat of penalty, they took revenge for the years of war. There were abuses,
assaults and violence, pillaging, harassment, and evictions from farms. Even those
who admitted their Polish identity were not spared. The hostile approach of new-
comers did not help to quickly strengthen the ties with the local people living
here for many generations. Cultural differences further deepened mutual aversion
and misunderstandings. From the Masurian perspective, the Polish state appeared

events”, e.g. with the writers originating from outside of the region (Szydtowska 2013: 179-182).
According to Szydtowska, the campaign initially did not bring satisfactory effects, and its success
could be observed no sooner than in 1953-1955 — the effect of which was, among others, Ziemia
serdecznie znajoma (Szydtowska 2002/2003: 120-121). The interest in the topic of the Regained
Territories was spurred by the so-called field trips, to which writers were encouraged. “Field action”
(“literary studies”, “field studies™) was the topic taken up by, e.g. Zbigniew Jarosinski (1999: 28-29)
and Mariusz Zawodniak (Stownik realizmu socjalistycznego 2004: 357-359).

4 As rightly observed by Joanna Szydlowska, issues related to the recent process of verification
and surveying in this area was “enveloped in a curtain of silence” (Szydlowska 2002/2003: 127).

5 By 1947, 35,000 Masurians had not undergone verification (Achremeczyk 2011: 1084—1086).
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unfriendly and unable to ensure security and proper care. In this situation, it is
not surprising that autochthons were not willing to participate in verification or
surveying campaigns organized by authorities. In view of this, the task posed to
writers was difficult, as they were to (among others) prove that the problem did
not result from the internal “inherent” aversion of Masurians to Poland, but was
based on external grounds, related to inappropriate understanding of the situation
of the protagonists and a wrong “reading” of the history of this land. Optimism,
making an inherent part of the socialist doctrine objectives, forced the authors to
introduce a happy ending — when all conflicts were solved and the character con-
sciously joined the new community. It was not enough to sign a document; it was
first of all about showing the world view transformation occurring in peasants.

The method of the analytical approach to the prose requires from the author of
this paper to refer to the content and the world presented by the authors, to depict
how biased propaganda slogans were implemented in the socialist realist litera-
ture. It is necessary first of all in case of texts that are not known to a wider group
of recipients. The works referred to are treated as a document of the epoch and
have, first of all, the value of historical evidence and not a literary work. The au-
thors of stories included in Ziemia serdecznie znajoma subordinated their works to
the non-artistic reality and, consequently, it was not aesthetical values that were of
primary importance, but the possibilities to manipulate the world. Following their
ideology, they created the world which did not reflect the actual state, but was its
proper interpretation. Using the newspeak, which brought the literary language
close to propaganda, they blurred the boundary between the world created and
non-literary reality (Glowinski 1991). They involved themselves in implementa-
tion of propaganda slogans and created figures of involved characters proclaiming
the values promoted by communist authorities and created the figure of a narrator
“properly” commenting on the events (therefore, it is difficult in this case to draw
a clear and unambiguous boundary between the narrator and the author).

A too fast and ill-considered post-war verification campaign was criticised
by Tomasz Domaniewski. It turned out that sometimes German citizenship was
sometimes too hastily assigned to Masurians. It was to be proven by the story of
Franz (Franciszek) Rubich. The protagonist of the story Swit nad jeziorem [Day-
break at the Lake] left Poland and stayed in Germany, because Poles ,,zaliczyli go
do Niemcow, a on si¢ temu nie sprzeciwit” [“classified him as a German, and he
did not object to it”] (Domaniewski 1954: 141-142), and submissively yielded
to the pressure. According to the author, it was not a well-thought -out decision,
but taken under the influence of emotions evoked by war experiences. The writer
created a portrait of a positive character — a Masurian, who was not interested in
politics, and simply wanted to live in his village at the lake. However, the happy
husband and father was not able to evade the conscription to army, where he
was forced to go. He followed orders, although he “Nieufnie traktowat krzykliwe
hasta, ktorymi hitlerowcy szpikowali Zohierzy, nie wierzyt obietnicom, ktore hojnie
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propagowali wszem i wobec” [“treated with mistrust the loud slogans with which
Nazis bombarded the soldiers, he did not believe in the promises that they generously
propagated far and wide”], and later ,,bez zdziwienia patrzyl, jak te obietnice
1 rozdmuchany mit o fiihrerze, o panowaniu nad $wiatem — rozwiewa si¢ niby
mgta” [“without surprise, saw how those promises and blown up myth about the
fiihrer, about ruling the world — got shattered”’] (Domaniewski 1954: 133). Doma-
niewski, just like other social realist writers, tried to mention in the most discrete
manner the war past that was typical for many inhabitants of former East Prussia.
He did not provide any information concerning the troops joined by the protagonist,
his rank, and especially did not inform the reader about awards possibly given to
him for his loyal service in the German army.® Aware of the fact that the memory
of soldiers in enemy uniforms was related to the aversion of Poles, he did not want
to fuel the still-alive hatred that could be turned against Masurians.

Franz had a feeling of the absurdity of war which destroyed the world and took
away his most precious treasures from him — his little son Gerhard, and beloved
Hilda. His views fit in pacifist slogans preferred by the socialist doctrine, claim-
ing that thanks to Stalin and the Red Army, the dangerous Nazi curse was driven
from the area of Warmia and Masuria, and peace was introduced, guaranteeing to
people such as Franz a return from their wartime wandering. Unfortunately, when
he arrived to his family home in Kruglanka’, he found nothing but charred ruins
and the wreckage of his boat. Desperate, he became totally indifferent to what was
happening around him.

7y} jak zaczadziaty, jak nieprzytomny. Milczacy i samotny snut sie po okolicz-
nych lasach. Z wyjatkiem tachmanéw munduru, w ktérym przyszedt, nie zostato
mu nic, trzymali go wigc sasiedzi na faskawym chlebie. Jemu byto wszystko jed-
no, co si¢ dzieje, co si¢ z nim stanie. Nie czekat juz na nic, nie wierzyt w nic i nie
marzyt o niczym.

[He lived as if he was intoxicated, unconscious. Silent and lonely, he was moon-
ing around neighbouring forests. He had nothing except the rags of the uniform in
which he came here, so he lived on neighbours’ charity. He did not care about what
was happening to him, what his future would be. He did not wait for anything,
did not believe in anything and did not dream about anything.] (Domaniewski
1954: 134)

% The service of Masurians, Warmians, Kashubians or Silesians in the Wehrmacht was “a blot
on the reputation”, this topic was avoided in public debate or historical studies for many years. Just
after the war, it was deliberately denied from the collective consciousness (Kaczmarek 2014: 226).
The researcher more extensively studied the problem in his book Polacy w Wehrmachcie [Poles in
the Wehrmacht] (Kaczmarek 2010). Joanna Szydlowska claimed that journalists and writers were
the first ones to tackle the “Wehrmacht hump”, although the matter was very difficult to be “domes-
ticated” (Szydtowska 2013: 417).

7 Nowadays, the name of this locality, situated between Gizycko and Wegorzewo, is Kruklanki.
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It was just then when he had to declare whether he felt a Pole or a German.
It was not a good time for Franz to make such important life decisions, as his
mental condition was very poor. The narrator regretted that Polish officials were
too fast to make a decision harming the Masurian. It was most probably related to
the attitude prevailing in the Polish society in 1945, when Germans became the
hated Others, who should be removed as fast as possible from these areas. At that
time, the idea of the collective responsibility of Germans and revenge for harm
suffered during the war was widely accepted (Strauchold 1996b: 103—-108; 1996a:
124-129; Jasinski 1997: 199-208). Therefore, the man

nie protestowat, gdy zaliczono go do grupy wyjezdzajacej, nie probowal nawet
tlhumaczy¢, ze jest Mazurem, rdzennym Mazurem i ze chce zosta¢ w swoim kraju.
[...] wszystko to stato si¢ tak szybko, bez moznosci zastanowienia... Zanim zdazyt
si¢ zreflektowaé — juz wysiadal wraz z innymi na dworcu w Lunenburgu, juz byt
daleko od swoich stron.

[did not protest when he was included in the leaving group, he did not even try
to explain that he is a Masurian, a native Masurian, and that he wanted to stay
in his country. [...] everything happened so fast, without the chance to reflect ...
Before he realized — he was already getting off with others at the railway station
in Liineburg, he was already far from his homeland.] (Domaniewski 1954: 134)

But he was not able to find his place in Germany — either in Cologne, Mu-
nich or Hamburg. Thus, he was wandering without purpose, looking for a new
home for himself. Domaniewski very clearly emphasizes that the protagonist felt
a stranger everywhere, because nothing connected him to the country of forced
settlement. He was not able to enjoy the beauty of the landscape, as his heart
was filled with sadness: “Podziwiat go, ale podziwiat tak, jak podziwia cztowiek
przejezdny, ktory ocenia wyglad zewngtrzny, ale niczym wigcej si¢ nie interesuje,
nic wigcej nie jest w stanie zrozumie¢” [“He admired it, but admired as a visitor,
who evaluates the external appearance, but is not interested in anything more, is
not able to understand anything more”] (Domaniewski 1954: 130). After several
years, he decided to seek to exercise his rights and wanted to return to the place of
his birth. According to the author, he was driven there by his homesickness:

Czul, uparcie czul, ze tam, nad swoim ukochanym jeziorem, u siebie, wérod swoich
— dalby rady zyciu, datby rady przeciwnosciom. Tam byt mocno wrosnigty i w te
ziemig, i miedzy ludzi: tam miat oparcie u swojakow, od nich mogt czerpac otuche
w chwilach zwatpienia, zwierza¢ si¢ im z trosk i klopotoéw, podzieli¢ rado$ciami.
Tu za$, w Niemczech byt samotny, z podcigtymi korzeniami — niezdolny juz do
niczego z wyjatkiem wegetacji.

[He felt, stubbornly felt that over there, on his beloved lake, in his place, among
his people — he would be able to struggle with life, with the obstacles. It was there
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where he was strongly grown into the land and among people: it was there where
he could find help among familiar people, in whom he could find encouragement
in the moments of doubt, confide in them his concerns and problems, share his
joy. But here, in Germany, he was alone without his roots — unable to nothing
more but vegetate. (Domaniewski 1954: 137)

Only then did he start to realize his own affiliation and became ready for the
declaration, although in the situation of the Masurian — as the writer observed it
— it was not easy:

Mowili mi przeciez i w szkole, i w wojsku [...], Zze jestem Niemcem. A ja czasem
czuj¢... Bo ja wiem, tak jakos dziwnie... [...] Kim wigc jestem? [...] Mazurem? Feld-
febel, a pozniej nawet oberleutnant mowili stale, ze w Niemczech Mazurdéw nie ma.
Wigc jakze to wypada. W Niemczech Mazuréw nie ma! Moze sa w Polsce...

[After all, they told me at school and in the army [...] that I am a German. But
I sometimes feel... I don’t know, somehow strange... [...] So who am I? [...]
a Masurian? Feldfebel, and later even Oberleutnant kept saying that there are no
Masurians in Germany. So it should not be right. There are no Masurians in Ger-
many! Maybe they are in Poland...] (Domaniewski 1954: 137-138)

Although he was full of concerns about the present life of the Masurians who
stayed in their homes, he decided to return. Unsure of his future, “[do] swojej
Kruglanki wyrywa si¢ jak do najwiekszego szczescia” [“he breaks free to his
Kruglanka, as to the greatest happiness”] (Domaniewski 1954: 141). At the same
time, he was wondering whether this is the Poland that his ancestors dreamed
about and the regional poets exalted:

Mowig teraz rozni, ze do Mazurdéw przyszta wolnos¢, ale ktoz moze wiedzie¢,
jaka ona jest w rzeczywistosci? Czy ta Polska ludowa jest naprawde ludowa, czy
ta wolno$¢ naprawdg jest wolnoscig? Czy kraj jest wlasnoscig narodu nie tylko
w stowach?... Ot, dojdz prawdy, cztowieku!...

[There are people who say that freedom has come to Masurians, but how can
you know what is it like in reality? Is this people’s Poland, really people’s, is this
freedom real freedom? Is the country owned by the nation not only in words?...
Oh, man, how to get to the truth?...] (Domaniewski 1954: 140)

His German friend, Kurt Stippe, helped him to dispel his doubts. A stone-
mason from Hamburg, describing himself in the following way “nie jestem taki
jak szajka tego oblgkanego kapraliny Hitlera” [“I am not such a scumbag as this
lunatic little corporal, Hitler”] (Domaniewski 1954: 138), saw a good man in Ru-
bich and was not interested whether he was a German or a Pole. At the same, he
ridiculed “the rubbish about races” and the feeling of superiority of some nations
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above others. He was a positive character, typical for the socialist realist literature,
who was to prove that not all Germans deserved condemnation, and many of them
kindly observed the situation in the communist bloc countries. It was him who
kindly suggested:

Jeste$ samotny, Franz, nic ci¢ nie wiaze i niczym w gruncie rzeczy nie ryzyku-
jesz. Moze by to nazwali ,,dziatalno$cia na szkode panstwa niemieckiego” — za-
$miala si¢ z gorzka ironia — ale ja ci powiadam po prostu: zbieraj manatki i jedz
do swojej Kruglanki! [...] Nie wiem, co trzeba zrobi¢, i nie wiem, co ty tam teraz
zastaniesz. Polska jest teraz czerwona, ale... ja naprawdg¢ nie wiem, czy mam co-
kolwiek przeciwko czerwonym. Nie wierz¢ temu, co pisza w naszych gazetach,
bo adenauerowskie gadanie to takie same bzdury jak goebbelsowskie...

[You are alone, Franz, you are not bound by anything, and actually, you are not
risking anything. Perhaps they would call it “an activity to the detriment of the
German state” — she smiled with bitter irony — but I will tell you briefly: get your
stuff together and go to your Kruglanka! [...] I don’t know what should be done,
and I don’t know what you will find there. Poland is now red, but... I really don’t
know if I have anything against the reds. I don’t believe what they write in our
newspapers, because the Adenauer gibberish is the same rubbish as that by Goeb-
bels...] (Domaniewski 1954: 139)

Rubich finally found his happiness in the Masurian fishing village. He could
settle here thanks to the favour of the manager of the Polish institution in Ham-
burg, aware of the fact that still many Masurians demonstrate the willingness to
return, experiencing the misery of being separated from their nation. Domaniewski
outlined an unlikely, although not impossible situation, to make aware to people
displaced from Warmia and Mazury far from the Polish homeland that those of
them who would understand their mistake and show their “true love” to Poland
will be welcome here with open arms. They must be as sure and committed as
Rubich, who after years of wandering found his place on Earth:

Czyzby istotnie ta obcos¢, ktora odczuwat w Niemczech, tgsknota za swoimi stro-
nami, rozrzewnienie, z ktorym wspominat tamtg mowe¢ — miato oznaczaé, ze jest
Polakiem?... Kto wie... Niemcy mazurskiego jezyka nie rozumieli, a Polacy...
Spotkat ich przeciez wielu podczas wojny 1 po wojnie: rozmawiali ze sobg zu-
petnie swobodnie. [...] Polska... Tak, mowit o niej dziadek, mowit ojciec, pisali
o niej mazurscy poeci: Michal Kajka i stary Langowski, méwili inni... Oni Polske
pamietali, znali, zyli nig 1 zawsze wierzyli, ze przyjdzie do nich, a wraz z nig od-
rodzenie Mazuréw, ich mowy, ich starych obyczajow.

[Was this strangeness he felt in Germany, longing for his land, the emotions with
which he remembered that language — was it supposed to mean that he is a Pole?...
Who knows?... Germans did not know the Masurian speech. And Poles... He met
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many of them during and after the war and talked to them with no difficulties.
[...] Poland... Yes, the grandfather and the father talked about it, Masurian poets
wrote about it: Michat Kajka and old Langowski and others... They remembered
Poland, knew it, lived and breathed it, and always believed that it would come
to them, together with the revival of Masurians, their speech, their old customs.]
(Domaniewski 1954: 140)

The reason for his many years of suffering in a foreign country were, first of
all, Poles who did not show proper understanding and empathy during the verifi-
cation campaign. Domaniewski, showing the case of old Franz, wanted to make
the compatriots aware that they might have harmed many inhabitants of the so-
called Regained Territories. Perhaps others would eventually realize that they feel
Polish — it would be enough to give them more time, and support them wisely.
But this would require political training and “proper” knowledge of the history of
the region. Thus, the text fit into the socialist realist propaganda campaign, which
disseminated the idea of Polish roots of the Masurian people. The “roots” whose
existence was unrealized by many people after the war — both the newcomers and
the autochthon population. Therefore, it was enough to properly “educate” them
to avoid mistakes.

The story by Stanistaw Kowalewski, Kiedy mija noc [When the Night Goes
by] describes problems related to the surveying campaign, carried out in 1952.
Although after 1949, when the Security Office considered the verification cam-
paign to be successfully completed, and it might seem that the so-called autoch-
thon problem ceased to be important, resistance and the aversion to new authori-
ties was still manifested in Warmia and Masuria, with particular disapproval for
collectivisation and quotas for compulsory deliveries (Jarosz 1998: 187—-194).
By the end of post-war displacements and the so-called great verification, the
terms such as “German population” or “Germans” were no longer used in official
documentation, but were replaced with the term ‘“non-verified population”
(Madajczyk 2011: 11-12) and it was towards this population that the repressions
were applied. On 2 May 1952, the surveying campaign started as a consequence
of the Act on Polish Citizenship of 8 January 1951, which contained unclear
provisions concerning the terms of nationality and citizenship (Sakson 1990;
1998).

The protagonist of Kowalewski’s story, Teresa Bozek, the president of the
Communal National Council, was sent to the state-owned farm (PGR) Serwiany
in Masuria. Upon arrival, she explained to a new manager, Okon, a former police
officer, who had been transferred here from 1.6dz:

No, to pewno nie rozumiecie si¢ jeszcze na tutejszych sprawach. [...] No, wiec
nasz powiat jest autochtoniczny. Tu zamieszkuje wiecej niz dziewigcédziesiat pro-
cent ludnos$ci miejscowego pochodzenia. [...] Mamy ktopoty z tymi ankietami.
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Wiecie, tu rozni sg ludzie. Jak teraz przyszto co do czego, ze kazdy ma powie-
dzie¢, kto on — no, to sg trudnosci [...]. Boja si¢ agitowac, boja si¢ podpisywac
ankiety. Wszystkiego si¢ boja [...] A u nas to sg wlasnie tacy, co potrafig straszy¢.
Specjalisci... [...] U nas tu wszystko jakby troche inaczej. Bo tu Mazury.

[So, surely you are not familiar with our matters yet. [...] So, our district is au-
tochthonic. We have more than ninety percent of the local population living here.
[...] We have problems with those surveys. You know, there are different people
here. And now, when the time has come for everyone to say who they are — then,
well, there are problems [...]. They are afraid of campaigning, they are afraid of
signing surveys. They are afraid of everything [...] And on our side, there are just
those who like terrifying. Specialists... [...] Here everything is somehow slightly
different. Because this is Masuria.] (Kowalewski 1954: 193—-195)

Sent here “in line with the surveying for identity cards”, she informed, disap-
pointed, that — despite her numerous visits to this area — in the state-owned farm
almost nobody so far had put a required signature and most inhabitants still had
no registration cards. And although people in Serwiany had Polish surnames and
spoke Polish, nobody was able to break their resistance. Kowalewski wanted to
explain to uninformed readers the reason for such an attitude. To make the situation
of choice even more dramatic, he weaved into the past of one of female characters
living here a motif related to an important event from the past of the region. Maria
Koztowska (née Podbielska) was a widow of a plebiscite activist. Being afraid of
her neighbours, and first of all her own Germanized children, Johann and Margerita,
she evaded putting a signature several times — she pretended she felt pain in her
heart, she had spasms or lied that she did not know the Polish language. Bozek
“tried to talk to the conscience” of the cow-tender to “make a breach” in the local
population. She believed that when “hesitating” Koztowska finally breaks down,
than others would also get convinced. Also Okon, who wanted to “chase away
the Gloom” (i.e. the creature harming people) “from this land”, decided to join
the agitation campaign. The experienced former police officer wanted to “fight for
the human beings”:

Okon widzial wielu ludzi w trudnych, najtrudniejszych nieraz chwilach zycia.
[...] Ale byty tez sytuacje, gdzie pomocna, zyczliwa rada lub w pore postawione
pytanie mogly zdecydowac¢ o uratowaniu ludzkiego zycia.

To trudne zabiegi, trzeba w nich czasem zdoby¢ si¢ na delikatno$¢ i czutosc,
z jaka chirurg dotyka unerwionej tkanki. I trzeba takze umie¢ jednym trafnym
cigciem otworzy¢ ja, by dotrze¢ glegbiej, az do zamaskowanego zrdédta choroby.
Okon wie, ze musi teraz dziata¢, siegnac¢ do argumentdw najwazniejszych, osta-
tecznych.

[Okon saw many people in difficult, sometimes the hardest moments of life. [...]
But there were also situations, where helpful, friendly advice or the question
asked at the right moment could help save a human life
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These are difficult procedures, sometimes you have to apply tenderness and sen-
sitivity, with which the surgeon touches the innervated tissue. And it is necessary
to know how to open it, with one precise cut, to reach deeper, to the disguised
source of the disease.

Okon knows that he must act now and reach for the most important, ultimate
arguments.] (Kowalewski 1954: 198-199)

The manager — a skilful communist “philosopher and moralist”, perfectly well
qualified for teaching people, after receiving proper training on the courses pre-
paring him to work in the police forces (Citizens’ Militsiya) — referred to the
category of the truth which is worth verification with one’s own life and which
should be taught to children, and to the conscience that does not allow to live a lie.
Bziarski, an activist, remembered at this occasion the heroism of the cow-atten-
dant’s husband, who was “battered with wheels” by Germans after the plebiscite.
According to him, such activists, proving their love to Poland with their life
should be widely promoted and presented as examples at school. Those argu-
ments convinced the old woman and made her sign a document confirming the
fact that she was a Pole. The situation described by Kowalewski was to prove that
events related to 1920 were still alive in Masurians’ memory and affected their
further choices. The writer “properly” prepared for writing used the plebiscite
episode, one of scarce historical facts referred to at that time, which was to prove
— according to official propaganda — the struggle of inhabitants of this land for
Poland. Since it was difficult to find other important events from the history
of the region that would confirm the love of its inhabitants to the lost home-
land, this motif was frequently highlighted in the socialist realism times. It was
presented most often in a simplified manner, as even the most eager socialist
realist writer was not able to say much on the topic, discreetly avoiding the
crushing defeat of Masurian and Warmian fighters for Polishness (Szydtowska
2002/2003: 127-128). Also, Kowalewski wrote just a few sentences on this topic,
yet they very significant in the context of the entire work, as they affected the
fate of the characters.

Kozlowska was right to be afraid of the hostile response of her children to her
choice. Johann and Margerita decided to invalidate the document, claiming that
their old mother was intimidated by officers. They referred to the activity of their
father during the plebiscite as to an “old story”, not worth remembering. However,
manager Okon stood up for Koztowska, confirming that she put her signature of
her own free will, without any pressure from any side. The author of the story,
a socialist realist writer, wanted to convince the public opinion in this way that
no pressure was applied from the side of the police or other representatives of the
government during the surveying campaign.

Kowalewski also introduced the figure of the class enemy, typical for the so-
cialist realism literature, who also perfectly well fitted the image of the world in
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which constant struggle was taking place. Masuria was not an exception here.
Okon had to stand up to unscrupulous and insidious “spoilers” and “saboteurs”,
reluctant to accept changes.® Kurpiewski, a Pole managing the state-owned farm
in Wilkowo, warned him:

Eh, sasiedzie, sasiedzie... Po co si¢ plata¢ w sprawe tych nieszczesnych ankiet.
[...] Na samym zaraz wstepie zrobiliscie fatalny btad. Jakich tu naokoto siebie
mamy ludzi? Sami Mazurzy i Niemcy. [...] Zreszta to mala rdznica. Oni tu maja
swoje wlasne zycie, swoje tradycje, swoje sprawy. I sami sobie z nimi radza.
Rozumiecie mnie? Nie ma, nie moze by¢ z naszej strony gorszego bledu, jak
miesza¢ si¢ w te ich spory, ich sprawy. [...] JesteSmy pracownikami Panstwo-
wych Gospodarstw Rolnych, tak? Jakie jest nasze najwazniejsze zadanie? Aby
powierzone nam gospodarki prowadzi¢ jak najlepiej. Zeby wykonywaly plan,
zeby przekraczaty plan. [...] jesli pan chce wiedzie¢, mieszanie si¢ kierownika
w tak drazliwe sprawy, jak kwestie narodowo$ciowe, ankiety — z gory przekresla
powodzenie panskiej pracy na gospodarce. [...] Tu mowy nie ma o hitlerowcach.
Najwyzej jakie§ tam kwestie narodowosciowe i koniec. A my musimy wybieraé,
co wazniejsze! Dobra gospodarka czy sprawy narodowo$ciowe i agitacja.

[Eh, neighbour, neighbour... Why get involved into the issue of those unfortunate
surveys? [...] You made a grave mistake just at the very beginning. What people do
we have around here? Only Masurians and Germans. [...] Besides, the difference
is very small. As they have here their own life, their traditions, their matters. And
they can handle them alone. Do you understand? There is no, there can be no
worse, mistake on our side than to get involved into the disputes, the issues of
theirs. [...] We are employers of the State-Owned Farms, aren’t we? What is our
most important task? To run the farms entrusted to us in the best possible way.
So that the farms implement the plan, exceed the plan. [...] if you want to know,
involving the manager in such sensitive matters as nationality issues, surveys
— already blights the success of your work at the farm. [...] There is no question
of Nazis here. At worst, there are some nationality issues and that’s it. And we
have to choose what is more important! Good economy or nationality issues and
agitation.] (Kowalewski 1954: 209-210)

Okon realized the difficulties awaiting him in his new job. He was made aware
first of all by Milewski, who claimed that “many mistakes have been made” in the
Masurian region that should be rectified. He staked his hopes on the new manager,
saying:

Na latwe was tu nie dali$my. [...] Towarzyszu Okon, wyszli$cie ze stuzby w milicji
z pickng karta. Komitet Partyjny na was liczy i nie mozemy si¢ zawies¢. Wotalismy
o aktyw, o najlepszych ludzi z Polski. [...] Ot, tak od razu puszczamy was na gle-

8 The image of the class enemy in the socialist realist art is discussed, among others, by Wojciech
Tomasik (Stownik realizmu socjalistycznego 2004: 396-402).
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boka wodg. Macie reperowac cudze bledy. Macie wyciggna¢ ludzi z tego strachu,
z tego zgngbienia. [...] Macie tu ludziom przypomnieé, ze sg Polakami. I zrobié
z nich przodownikéw. Tak, przodownikéw. Nauczy¢ o Polsce, o socjalizmie. No,
wtedy i plan bedzie wykonany.

[We did not transfer you here to take an easy job. [...] Comrade Okon, you left
your service in the police with a beautiful record. The Party Committee relies on
you and we cannot be disappointed. We called for activists, the best people from
Poland. [...] And like that, at once, we throw you in at the deep end. You are to
repair mistakes made by others. You have to pull out people from this fear, for this
depression. [...] You have to remind people here that they are Poles. And make
them leaders. Yes, leaders. To teach about Poland, about socialism. And then, the
plan will also be achieved.] (Kowalewski 1954: 201-202)

It soon turned out that employees were terrified by other autochthons that did
not feel any relation to Poland and cooperated with post-Nazi organizations. The
image of the bad German was used for years by representatives of the People’s
Republic of Poland as one of efficient propaganda methods, reaching for various
types of emotions. The aim was to cause fear. According to Marcin Czyzewski:

In the post-war Polish propaganda, it was Germans who became the main deter-
rent. Their eternal hostility towards Poland, cruelty inflicted during World War
11, designs on taking back the Western Territories from Poland. [...] Why was the
anti-German phobia so eagerly and consequently aroused? Skilfully played fear
against Germans helped communists to keep in power. The nation was continu-
ously made believe that Germans wanted to revise their post-war eastern border
and only the people’s government, thanks to the support of the Soviet Union, was
able to stop them (Czyzewski 2005: 215).

Of course, only the Germans from the West were dangerous, those from the
GDR became friends, as propagandists often assured (Polityka Polski Ludowej
1953: 16). The image of the “good German” was examined by Zbigniew Jarosinski
(1999: 219-223), while Joanna Szydtowska (2013: 470—481) distinguished three
modules for presenting the German Others in the post-war literature: compensa-
tory, ideological and anthropological. The literature and the press warned people
against Nazism reviving in the western occupation zones, where allegedly, it was
planned (with the support of America) to violate the order in Europe. Poland was
to feel especially endangered, particularly the Western and North Territories. The
author of the socialist realistic story also used this black and white scheme in the
simplified image of the Masurian reality. Bad characters in the story are Masurians
who are reluctant to work in the state-owned farm, waiting only for the former
German authority from Hitler’s times to return. It was they who cheated, black-
mailed, were ready even to kill their kin who wanted to cooperate with representa-
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tives of the new system. Individual farmers — Ragina, Smenda and Polkowski
(wearing a green jacket — a converted Wehrmacht uniform, under which he was
hiding a machine gun), negatively looking at state-owned farms operating in the
vicinity, proved to be the worst of them. As Joanna Szydtowska observed, many
Masurians entered the post-war reality with the “Wehrmacht hump”, which only
intensified the hostility towards them and intensified anti-German attitudes. Ac-
cording to the researcher “Service in Wehrmacht is a tragic situation, it stigma-
tizes the whole life of the character, deprives them of perspectives” (Szydtowska
2013: 417-421). It was them who forbade the local people to sign the survey lists.
They also tried to intimidate Okon and force him to testify that Kozlowska put
her signature under pressure of the commune representatives and consequently, it
should be invalidated. Ragina, burning with hatred and resembling a “predatory
bird”, demanded:

My tu jestesmy Mazurzy. [...] Jeden nardd. Lepiej nas nie rusza¢. Kto nie chce
polskiej narodowosci ani polskiego obywatelstwa, jego prawo. [...] My tu jeste-
$my jedno. Ze sobg wszyscy trzymamy. [...] My tu jeden nardéd. Mazury. Kto nas
krzywdzi, nasz wrog. [...] I pan kierownik ma nie rozmawia¢ ze swoimi ludzmi
o zadnych ankietach.[...] Nie wtracaé si¢ do sprawy Mazuréw. Pan tu jest obcy,
pan ma tylko gospodarowaé. My znamy prawa. My czytamy gazety i shuchamy
radia. Nas, ot tak, nie mozna za teb... brac.

[We are Masurians here. [...] One nation. You’d better not touch us. If somebody
does not want Polish nationality or Polish citizenship, it is their right. [...] We are
one here. We all stick with each other. [...] We are one nation here. Masurians.
Whoever harms us, is our enemy. [...] And you are not to talk with your people
about any surveys.[...] Not to interfere with Masurian issues. You are a stranger
here, you are only here to manage. We know our rights. We read newspapers and
listen to the radio. We cannot be just taken in hand like this.] (Kowalewski 1954:
212-214)

It was only after breaking up a gang of evil characters that the peasants realized
what side they should take — Germans, describing them with disregard as “half-
breeds”, who would come back as great lords to use the work of Masurian farm-
hands, or Poles, who want to work together with them in new state-owned farms.

Bohdan Kozietto-Poklewski disagreed with such an image of Masurians
among Germans, claiming that in the Nazi period the relationship with inhabitants
of East Prussia was closer and that they were treated as equal members of the com-
munity and the nation by the German population in general (Kozielto-Poklewski
1993: 127-128). Stanistaw Achremczyk claimed that Masurian peasants could
feel particular protection of the German government fighting unemployment here
and introducing a new agricultural policy — this was the cause of huge support for
the NSDAP during the Reichstag elections (Achremczyk 2011: 985-991).
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Another character forbidding signing passport surveys was Helmut Zak — a figure
from the story by Seweryna Szmaglewska Cicha wies na brzegu puszczy [A Quiet
Village at the Edge of the Forest]. This inhabitant of Masuria was wearing a dark
brown shirt with a swastika during the war, and after the end of war often came
from West Germany to prepare sabotage actions. Szmaglewska created an image
of a typical enemy, who — although born in this place — was not “ours”, as he represented the
hated and still dangerous world of Nazism and capitalism. Trained by American
intelligence in Berlin and “the new Wehrmacht”, he smuggled money, organized
weapons and acted to the detriment of Poles. He ordered his people to intimidate
and instigate the rebellion against Masurians who wanted to sign the surveys.
He illegally came from Berlin to Masuria to instruct his accomplices what they
should do to turn the inhabitants of this land against Poland:

Robota ruszy. Pieniadze sa, dostalem, z tym si¢ nie musicie liczy¢. Do czasu
bedziecie na pozér cicho siedzie¢. Tak jak mowilem. Robi¢ robote na miejscu.
Pamigtaj Erwin o jednym drobiazgu: nie odgruzowywac! Nawet sobie nie zdajesz
sprawy, jakie to wazne. MowiliSmy o tym w Berlinie. Ile rzeczy mozna w gru-
zach ukry¢. [...] Oprécz tego, poki stoi gruz, tatwo wmowic ludziom, ze Polska
nie dba o Warmig¢ i Mazury. Budowa? Rozkwit? A dokota gruzy. [...] W Berlinie,
widzisz, przechodzitlem szkolenie. To byto w wywiadzie amerykanskim. Tam
uczyli, ze trzeba wszystko psychologicznie. Te gruzy, to tak, jakby trupy miast.
W tych gruzach cztowiekowi tatwo popas¢ w chorobg woli.

[The work will start. We have money, I got it, you do not have to worry about this.
Until then, you will appear to stay quiet. As I told you. Do your job on site. Erwin,
remember one small thing: do not clear debris! You have no idea how important
it is. We talked about that in Berlin. How many things can be hidden in debris.
[...] And besides, as long as we have debris, it is easier to make people believe
that Poland does not care about Warmia and Masuria. Construction? Heyday?
And debris lying around. [...] You see, I received training in Berlin. It was the US
intelligence. They taught us that everything should be done psychologically. This
debris is like wrecks of towns. In this debris, it is easy for a human being to fall
for the sickness of willpower.] (Szmaglewska 1954: 304-305)

Szmaglewska created an image of a bad and cruel German, who had many
lives on his conscience. Helmut threatened that the disobedient would be treated
ruthlessly and encouraged people to intensify activities during the surveying cam-
paign. After a night-time meeting with the leaders of the local groups and listening
to their reports related to the operating of machine centres and state-owned farms,
he gave instructions to Masurians. He especially emphasized that they should not
allow passport surveys to be signed:

Mowcie ludziom, co chcecie. Jak wam wygodniej. Dajcie rozkaz albo straszcie.
W kazdym razie teraz jest okazja pokazac bolszewikom, ze nigdy nie uznamy ich
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wladzy ani podziatu majatkow, ze nie chcemy tu zadnych kolektywow. Rozumie-
cie? Niech wiedza, Ze na nas bedg musieli sobie zgby ztamac.

[Tell the people what you want. As you prefer. Give them orders or intimidate
them. Anyway, now we have an opportunity to show to the Bolsheviks that we
will never recognize their power or division of property, that we do not want any
collectives here. Do you understand? Let them know that they will have to break
their teeth on us.] (Szmaglewska 1954: 312)

One of the characters of the story — Bolechowa, as many other autochthons,
did not know what to do when she would be asked to sign documents, especially
that in the village people threatened her not to do that. A desperate woman, who
was looking after her small granddaughter, Gunda, was searching for advice:

Gtowa chce pgknaé¢ od owego rozruchu. Méw, co robi¢? Mtode przychodzg z tego
Zet Em Pe, mowzio: podpisac, podpisac. A na co im te ankiety potrzebne? Podpi-
se, to mnie za Odre nie pusco. Poradz. Zawszedy mocna nie bede; muse Gunde
ojcom zawies¢. Muse za Odre jesiac. [...] Tak tedy trza mi bedzie do jeziora iS¢,
utopi¢ sie, bom ghupsio na staros¢.

[My head is going to split because of this confusion. Tell me, what to do? The
young keep coming from this ZMP, they say: sign, sign. And what do they need
these surveys for? If I sign, they won’t let me go past the Oder. Give me some
advice. I won’t always be strong; must take Gunda to her parents. I must go past
the Oder. [...] So the only thing I can do is to get drown myself in the lake, as I get
dumber getting old.] (Szmaglewska 1954: 333)

Aleksandra, the main character of the story, came from Warsaw to relax in
the countryside and was summoned by the police about this case. She was sus-
pected of telling to the local people that no surveys were signed in the capital
city and in central Poland. According to the interrogating officer, this may have
meant that she intended to discourage the inhabitants of the lakeland from sign-
ing documents. In the opinion of Szmaglewska, it was only then that this unfairly
accused tourist realized the importance of the surveying campaign in this area, to
which also her landlady resisted. The writer thus emphasized how faint was the
knowledge of newcomers from other areas of Poland concerning the inhabitants
of Masuria and the problems they had to struggle with. Aleksandra wanted then to
make the old autochthon realize that she should have no doubts:

Pragneta wytlumaczyé Bolechowej, ze ankieta nie jest zelaznym wilkiem, ze to
zwyczajna formalnos¢ administracyjna, ze nikt w wojewodztwach centralnych ani
si¢ nie mysli dziwi¢, iz w roku tysigc dziewigéset piecdziesigtym drugim, w siedem
lat po wojnie, rzad uznat za potrzebne wyda¢ ludnosci jednolite paszporty.

[She wanted to explain to Bolechowa, that the survey is not an iron wolf, that
this is a normal administrative procedure, that nobody in central provinces was



Struggle of Masurians with Polish Identity After the Second World War 201

going to be surprised by the fact that in 1952, seven years after the war, the gov-
ernment considered it necessary to issue uniform passports to the population.]
(Szmaglewska 1954: 333)

One of the manifestations of fighting against any symptoms of Germanness in
these areas was a mass campaign consisting of the Polonization of first names and
surnames of the inhabitants of Western and Northern Territories. It was to “serve”
the process of re-Polonization of the local population. In November 1945, a de-
cree was published, establishing, among others, a fee for changing the surname
and first name, but in 1947 and 1948, two circulars of the Ministry of Regained
Territories were issued on charging no fees at all, which was to facilitate and
accelerate the action. Additionally, it was also possible to carry out operations
ex-officio, without the application of the interested party or exerting pressure. The
actions were particularly intensified in 1953-1954, when identity cards were is-
sued (Lewandowska 2012: 150-154; Hejger 2006: 345). It was also postulated
that the names of the towns and villages should be changed. With this aim in view,
the Ministry of Public Administration and the Ministry of Regained Territories
reactivated in January 1946 the Commission for Establishing Name of Locali-
ties, which had existed before the war, as an advisory body. It was composed of
Polish representatives of various fields of knowledge and many research centres.
The removal of the German language from public places was demanded and the
destruction of monuments was allowed (Strauchold 1995: 143).° The policy of
“de-Germanization” of the People’s Republic of Poland was aimed at eliminating
external symbols of the previous rule. It was recommended that German books,
maps and images, as well as towels, pillows and equipment with inscriptions
in German should be removed from houses. The Office of the Council of Ministers
on 19 June 1945 issued circular No. 33 on removing German inscriptions, in which
province governors, starosts and mayors were called to remove any traces of Germanness
in their area (Niemcy w Polsce 2000: 142).

In Lowizka, a story by Marta Michalska, making her debut after the war, the
nearby estate Dortenfeld was named Dorotowo. Masurians living here in 1945
were forced to make a declaration of whether they were Poles or Germans (the
title character provided that she was a Masurian, as this is what her grandmother
ordered her to do).!® They had to provide their personal data in the commune
office — Gottlieb became Bogumil and Lowizka — Ludwika (Michalska 1954:

® G. Strauchold mentioned that this operation was to cover all aspects of life — one of the
journalists even called for setting up “neighbourhood committees” encouraging people to remove
household items with German inscriptions (Strauchold 1995: 143).

10 Andrzej Sakson often emphasized that ethnic group of Masurians was the borderland com-
munity, and “the entire group of Masurians was characterised first of all by a low awareness of any
connection with the entire Polish nation, at the simultaneous feeling of strangeness in relation to
the German society” (Sakson 1990: 44). The author quoted “Masurian national commandments”
published in “Mazur” in 1938, which were to serve maintaining Masurian identity (ibid: 51-52).
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374-375). However, it turned out during the campaign that Gottlieb Mazuch, of-
ficially admitting Polish nationality was actually a former SS man, currently pre-
paring sabotage operations and hiding weapons in a cowshed. He was denounced
by a young Polish girl, Lowizka Mojzycyk — an honest Masurian, who not only
started a relationship with a good Pole — settler Jozek Romaniuk, but also decided
to fulfil her dreams and became a cow-tender in the Production Cooperative in
Niecki in the Olsztyn Province.

A socialist realist writer duly fulfilled the task entrusted to them by commu-
nist authorities and used their pens to respond to the most current problems of the
new state. Together with politicians and journalists, they tried to create a falsified
vision of history and confirm, verbally and declaratively, the affiliation of the so-
called Regained Territories to Poland. They contributed to the consolidation of the
party and state policy, which allegedly “favoured” the declaration of Warmians
and Masurians for Polishness. At the same time, the official propaganda actions
were supposed to unify the society in terms of language, ethnicity and nationality.
A sociologist, Halina Murawska, writing about the past of those areas claimed: “It
was the world created here for ages by the Germans, the Poles, the Lithuanians,
the Russians, the Masurians, the Warmians and the Dutch. The end of the great
war in 1945 brought about the extermination of this world” (Murawska 2000: 8).
After regaining independence, it was also the area reached, among others, by the
displaced Polish population from the Borderlands (Vilnius Region, Grodno Re-
gion, Volhynia) and Ukrainians. The joint existence of these groups was very diffi-
cult, and the representatives of the authorities tried hard to prove that all problems
could be overcome and integration was possible, provided that everyone finally
realised that they belonged to the Polish state. The common good — the construc-
tion of a new socialist reality — was to become important.

The writers were particularly helpful, as they took up the task of “proper” in-
terpretation of the observed world. In their stories, they presented the difficult sit-
uation of the autochthon and immigrant inhabitants of these areas and their often
slow process of “discovering” Polishness. They showed how much involvement
and effort was required to properly carry out the verification and surveying cam-
paign in Masuria. In their black-and-white vision of reality, typical for socialist
realism, they clearly outlined the profiles of negative characters (often former
Nazis or traitors at the service of a foreign government) and positive heroes (valu-
able Masurians, who were finally “permitted” to feel Polish and to work in Polish
enterprises and friendly newcomers from other regions). At the same time, they
attributed a significant role to Poles perceiving Masurians as rightful citizens. The
authors demonstrated that the class struggle in these areas was still continued, additionally
reinforced by the national struggle. Bringing their narratives to a happy end, they
anticipated an upcoming solution to ethnic problems, as well as to those specified
by the communist ideology. The imagined and forward-looking optimistic version
was not confirmed by the history of Warmian and Masurians in post-war Poland.
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Summary

This article presents the history of Masuria created by the propaganda of socialist realism. Its
aim is to show how writers presented the nationality-based verification campaign and opinion polls
in the area of former East Prussia. The author attempts to prove that social realist writers described
the above-mentioned action as “discovering” Polish identity by the inhabitants of Masuria. In order
to do that, four stories included in the anthology Ziemia serdecznie znajoma, published in 1954, are
analysed to show that strong pressure was exerted on the Masurians to confirm their Polish nationality.
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Wprowadzenie

Wynikiem Il wojny $wiatowej i uktadu jaltanskiego byta zmiana granic wielu
panstw europejskich, wigzaca si¢ z masowym przesiedlaniem ludnos$ci. Jak wia-
domo, procesy migracyjne powoduja utworzenie si¢ nowych spolecznosci, nie-
jednorodnych kulturowo. Polacy zmuszeni do wyjazdu z Kresow Wschodnich,
przybyli na tzw. Ziemie Odzyskane i zamieszkali na obcym im etnicznie i geogra-
ficznie miejscu, ktore musieli zaakceptowac. Kilka walizek z dobytkiem, a przy
tym caly bagaz do§wiadczen, stal si¢ podstawa do wytworzenia swoistej ,,mozaiki
kultur” (Sitnik 2012: 138). Aby nauczy¢ si¢ zy¢ w nowej, czgsto postrzeganej jako
wrogiej, przestrzeni, ekspatrianci musieli ja oswoi¢. Dorota Simonides, analizu-
jac proces adaptacji i integracji kulturowej w powojennej Polsce, pisze o osobli-
wym ,,Scieraniu”, ,,w wyniku ktérego nastepowalo powolne, lecz systematycz-
ne cementowanie nowej spotecznosci lokalnej” (Simonides 1988: 35). W czasie
nieustannej konfrontacji odmiennych kulturowo grup zatracano pewne elementy
z wlasnej kultury, a takze przejmowano obce (Rostworowska 1988: 169). Towa-
rzyszace Kresowianom poczucie obcosci i wyalienowania nie sprzyjato pielegno-
waniu i popularyzowaniu wiedzy o rodzimych miejscowosciach. Sytuacja ta ule-
gta zmianie po 1989 roku, kiedy Polska stata si¢ krajem demokratycznym.

Zainteresowatam si¢ mieszkancami jednej wsi kresowej z przedwojenne-
go wojewoOdztwa tarnopolskiego — Wicynia (dzi§ Smerekivka'). Z kohcem maja

! Wspolczesnie Smerekivka nalezy do rejonu przemyslanskiego, obwodu lwowskiego Ukrainy.
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1945 roku zdecydowana wigkszos¢ mieszkancow tej wioski opuscita swoje do-
mostwa i osiedlita sie na Slasku. Warto podkresli¢, ze w przypadku wicynian fakt
fizycznego oderwania od terytorium pochodzenia nie oznaczat ,,rozmycia si¢” ich
kulturowej tozsamosci, a wrgez przeciwnie: spowodowal, ze we wspolnocie tej
systematycznie nasila si¢ poczucie przywigzania do tradycji i manifestowania pa-
triotyzmu w konwencji pamigci historycznej. W zréznicowany sposob pielegnuja
oni wiedz¢ o swej przedwojennej ojczyznie, a tym samym znaki tozsamosci kultu-
rowej. Ekspatrianci i ich potomkowie od kilku lat szczego6lnie chetnie odwiedza-
ja pozostawiong na Wschodzie wies. W badaniach empirycznych prowadzonych
wsrdd tej miejscowosci nieprzerwanie od 2009 roku na plan pierwszy wysuwam
perspektywe antropologiczna, stosujac zroznicowane metody i techniki badaw-
cze (wywiad, obserwacja), gromadzac materiaty pochodzace ze Zzrodet zastanych
i wywolanych podczas eksploracji terenowej. Glownym moim zadaniem jest pro-
ba usystematyzowania znakéw tozsamosci spotecznej i kulturowej. Dlatego tez
interesuja mnie te wszystkie inicjatywy Kresowian, ktorych celem jest dbalos¢
o pielggnowanie $wiadomosci patriotycznej. Czytelng dla badacza postawe sza-
cunku i umitowania rodzinnej wsi na Podolu ujmuj¢ w przekroju pokoleniowym.

Na strazy pamieci o malej ojczyznie — inicjatywy Klubu Wicynian

Ekspatrianci z podolskiej wsi i ich potomkowie zamieszkujacy wspotczesnie
praktycznie caty obszar Polski, sami nazywaja si¢ mieszkancami ,,Wicynia roz-
rzuconego” (Argasinski 2012: 4). Oceniaja, ze jednoczy ich pami¢¢ o ,,przedwo-
jennym raju”. Poszukuja wigc informacji nie tylko o swoich przodkach, lecz takze
probuja odbudowaé ,,atmosfere” opuszczonej miejscowosci. Ich zréznicowane
formy dziatalno$ci, majace na celu m.in. upamigtnianie opuszczonej ojczyzny
i upowszechnianie problematyki kresowej w spolecznosci lokalnej przedstawie
na przyktadzie Klubu Wicynian. Klub ten postrzegam jako organizacj¢, w ktorej
dochodzi do ,,produkowania pamigci” o pozostawionym na Wschodzie rodzin-
nym domu i popularyzacji wspomnien o ,.kresowym gniezdzie” wsrod ich spad-
kobiercow. Klub Wicynian, dziatajacy jako Oddziat w Szczecinie Towarzystwa
Milosnikéw Lwowa i Kreséw Potudniowo-Wschodnich, powstat w 2008 roku
podczas II Swiatowego Zjazdu Wicynian> w Nowej Wsi Glubczyckiej. Na jego

2 Poczatek corocznych spotkan, majacych na celu rozwijanie wigzi spolecznych pomiedzy oso-
bami przybylymi z Wicynia i ich krewnymi, okreslany jest na rok 2000, kiedy to odbyt si¢ I Zjazd
Rodziny Kaminskich i Chady w Lublinie (rodziny pochodzacej z Wicynia). Kolejny zjazd wicynian
odbyt si¢ w 2005 roku w Kudowie Zdroju. Miejsca nastgpnych zjazdow nie sa wybierane przy-
padkowo — sa to miejscowosci, w ktorych zatrzymaty si¢ transporty z przesiedlencami z tej wsi.
1 Zjazd Wicynian w 2007 roku odbyt si¢ w Sulecinie, II — w Nowej Wsi Glubezyckiej (2008), 111
— w Biskupicach Otawskich (2009), IV — na Gérze Swietej Anny (2010), V — w Sulecinie (2011),
VI — w Nowej Wsi Glubczyckiej (2012), VII — na Gorze Slaskiej (2013), VIII — w Bielsku-Biatej
(2014), IX — w Lisowie i Rzepinie (2015), X — w Kudowie Zdroju (2016), XI — w Kluczborku
(2017), XII — w Nowej Wsi Glubczyckiej (2018).
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przyktadzie chcialabym omoéwi¢ mechanizm kontynuowania $wiadomosci pa-
triotycznej 1 kreowania wiedzy o rodzinnej ziemi oraz rolg tego typu organizacji
jako straznika historii. Podstawowym i najwazniejszym celem cztonkow stowa-
rzyszenia jest podtrzymywanie wi¢zi osobistych z ekspatriantami, pochodzacymi
z tej jednej wsi kresowej. Zadaniem tej grupy zrzeszonych osob jest zapewnienie
przeptywu informacji o dziedzictwie kulturowym Kresow Wschodnich i kulty-
wowanie lokalnego patriotyzmu. Mozna zatem postrzegac¢ ich rolg w kategoriach
praktyki spoteczno-kulturowej, majacej na celu przedstawienie i zachowanie wi-
zji przeszto$ci. Wicynianie za wazny punkt swej dziatalnosci uznaja gromadzenie
pism, dokumentow, fotografii jako sladow polskosci. Wydaja rowniez ,,Wicyn-
skie Zeszyty, na tamach ktorych publikuja relacje wspomnieniowe, daza do
usystematyzowania wiedzy o swych tozsamosciowych korzeniach — tworza drze-
wa genealogiczne rodzin wicynskich. Mozemy mowi¢ w tym przypadku o pamieci
kulturowej*, odnoszacej sie do dziatalnosci ,,przywodcow” Klubu Wicynian, ktorzy
zmieniaja wspomnienia w symbole. Jednym stowem, wraz z przemijaniem §wiadkow
historii, kontynuowanie wspomnien o przesziosci zostaje przeniesione na obszar ze-
wnetrzny: rytualny i materialny (Saryusz-Wolska 2014: 32). Wigkszo$¢ badaczy zaj-
mujacych si¢ problematykg pamieci kulturowej eksponuje jej zwiazki z tozsamoscia
zbiorowa, scalanie rozproszonych wydarzen z przesztosci w spojng forme i przypo-
minanie o wartosciach wazkich dla danej grupy (Wdjcicka 2014: 54-56).

Warto przywota¢ tu cenne spostrzezenie Tima Edensora, ze ,.,to, co narodo-
we, przejawia si¢ nie tylko w powszechnie znanych, malowniczych krajobrazach
1 stawnych miejscach, ale rowniez w przyziemnych przestrzeniach Zycia codzien-
nego” (Edensor 2004: 55). Wszystkie te dotychczas wymienione sposoby ,,przy-
wolywania przesztosci” trzeba wigc rozumiec¢ jako formy ,,uobecniania minionych
wydarzen badz oséb w celu oddania im czci przez okreslong grupe spoteczna, ktora
w ten sposOb potwierdza wlasng tozsamos¢” (Napiorkowski 2013: 509).

Wazny jest tu tez aspekt zaangazowania w przestrzen symboliczng (Edensor
2004: 106), ktorego przyktadem sg nie tylko zjazdy Klubu Wicynian, lecz takze
gwara mieszkancow badanej wsi podolskiej, pieleggnowane symbole oraz zroz-
nicowane wspotczesnie formy aktywizacji zbiorowej. Raz w roku ekspatrianci
organizujg sobie ,,Swicto pamieci”, na ktorym ,,Wicyn znowu istnieje”. Tworzone
jest ono przez wspolnote ludzi wyznajacych te same warto$ci, zatem uczestnictwo
w nich jest potwierdzeniem przynaleznosci do tej zbiorowosci.

Usytuowanie pamigci wicynian w krajobrazach, z ktorych si¢ wywodza, decy-
duje poniekad o tre$ciach i formach ich §wigtowania. Przybysze z podolskiej wsi
i ich potomkowie juz po raz 12. spotykaja sie podczas Swiatowych Zjazdow Wicy-
nian, kultywujac w ten sposob pamie¢ o ,,malej ojczyznie”. W niesprzyjajacych dla

3 Rocznik wydawany od 2009 roku przez Jozefa Argasinskiego w Bielsku-Biate;j.

4 Pojecie pamigé kulturowa odnosi sie do koncepcji Jana Assmanna, rozwinietej przez Aleide
Assmann. Pamie¢ kulturowa stanowi rodzaj pamigci zbiorowej i wymaga utrwalenia w no$nikach
materialnych. Zob. M. Saryusz-Wolska (2014: 337-338) (hasto: pamig¢ kulturowa).
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nich okolicznosciach, tj. egzystencji w rozproszeniu, takie wydarzenie moze by¢
interpretowane jako ,,koto ratunkowe” podane przez tradycje (Berendt 2013: 9-25).
Wielu informatoréw uwaza, ze miejsce zamieszkania nie odgrywa dla nich kluczo-
wej roli, wazna jest che¢ pielggnowania kresowego dziedzictwa i zachowania wigzi,
ktora przed laty taczyta t¢ spotecznosé. Nie da si¢ ukry¢, ze wyraznie eksponowana
przez nich filiacja z Wicyniem wynika z osobistego stosunku do dziedzictwo kultu-
rowego, czego potwierdzenie odnajdujemy w badaniach empirycznych.

Wicyn to dom naszych ojcow, spotykamy si¢, aby zachowa¢ tradycje, pamigé
oraz szacunek dla swoich dziadkow i rodzicow.
(Kobieta [dalej: K.], 1. 44, zapis. Kudowa Zdrdj, 2016)

Potrzeba przekazywania historii mtodszemu pokoleniu i wpajanie mu mitosci
do ,.kresowego gniazda” w $wietle ich deklaracji uznawane jest za prioryteto-
we. Wicynianie i ich potomkowie praktycznie jednoglosnie przyznaja, ze wiedz¢
o podolskiej wsi czerpig z przekazu rodzinnego. Trudno nie zgodzi¢ si¢ zatem
z Piotrem Kwiatkowskim, ktory zauwaza, ze ,,na poziomie rodziny tworzg si¢ za-
lazki pamigci kulturowej, a w tej matej, prywatnej mnemonic community (wspol-
nocie pamigtajacej) dochodzi do ustalenia trzech typdw instytucji (czyli okreslo-
nych, regularnie realizowanych wzoréw rdl i zachowan spotecznych) stuzacych
podtrzymaniu pamigci” (Kwiatkowski 2008: 198).

Przekaz rodzinny to nasza szansa na podtrzymywanie tradycji, ocalenie od zapo-
mnienia dziedzictwa, podtrzymywanie nowych pokolen w polskosci, dazenie do
zycia w kulturze, prawos$ci na wzor wielu prawych ludzi pochodzacych z Wicynia.

(K., 1. 55, Kudowa Zdr¢j, zapis. 2016)

W $wietle zarejestrowanych wypowiedzi nalezy przyjac, ze gtéwnym celem
organizowania Swiatowych Zjazdéw Wicynian jest podtrzymywanie i przekazy-
wanie tradycji, troska o zachowanie lokalnego patriotyzmu i integracja spolecz-
nosci zyjacej obecnie w rdéznych czesciach kraju. Bez watpienia spotkania wicy-
nian gwarantujg bezposredni niemal kontakt z ,,okruchami przesztosci”, odzywaja
wtedy nie tylko wspomnienia, lecz takze symbole wazne dla calej zbiorowosci.
Odbywajace si¢ raz w roku w jednej z miejscowosci, w ktorych zatrzymaty si¢
transporty z podolskiej wsi, spotkania dawnych sgsiadow i ich krewnych postrze-
gam jako manifestacje tozsamosci 1 utwierdzenie uczestnikow w przeswiadczeniu
o stusznosci wlasnych wyborow zyciowych. Dzigki tej autoprezentacji dokonuje
si¢ transmisja tradycji kulturowej z pokolenia na pokolenie.

Imponderabilia tozsamosci wicynian

Wicynianie majg zewnetrzne znaki rozpoznawcze, czyli Sztandar Ochotni-
czej Strazy Pozarnej, dzwon i obraz Matki Boskiej Wicynskiej; §wiadcza one nie
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tylko o wiezi lokalnej spotecznos$ci i tradycji pielggnowanej przez lata. Podczas
prowadzonych badan terenowych zauwazytam, ze obecnos¢ tych ,.kresowych re-
likwii” podczas corocznych spotkan powoduje, ze kazdy uczestnik zbiorowych
praktyk czuje si¢ czastka wielkiej calosci. Sita przedmiotow zostaje pomnozona
przez grupowy i zorganizowany charakter Swiatowych Zjazdéw Wicynian i po-
maga wspottworzy¢ kulture pamigci (Sekuta 2010: 122).

Przedwojenny Sztandar Ochotniczej Strazy Pozarnej przywieziony z Wi-
cynia postrzegany jest przez mieszkancoéw tej wsi i ich potomkoéw w kategoriach
symbolu i znaku rozpoznawczego. Petnigc do dzi$ funkcje reprezentacyjng, ma
wyraza¢ najwazniejsze wartosci i zasady tej spotecznosci. Dla wielu 0sob jest on
tym, czym flaga panstwowa. Jest nie tylko reliktem przesztosci, lecz takze symbo-
lem wigzi taczacej te zbiorowos¢. Posiadanie wlasnego sztandaru i to w dodatku
przywiezionego ze Wschodu dodaje im — jak utrzymujg wicynianie — prestizu.

Jak ustalono, w domowych archiwach potomkdéw przybyszy z podolskiej wsi
zachowaly sie jedynie dwie fotografie tamtejszej strazy pozarnej, lista strazakow
1 pisemna relacja wspomnieniowa z akcji pozarowej z 1940 roku. Wicynianie nie
wiedza, kiedy powstata ich jednostka i jaka doktadnie nosita nazwe. Jozef Argasin-
ski® przypuszcza, ze przed II wojng $wiatowa ochotniczg straz pozarng nazywano
strazg ogniowa, a na poparcie swojej tezy odwotuje si¢ do podstawowych zadan
tej organizacji, czyli gaszenia ognia, a nie jak w przypadku profesjonalnej jed-
nostki takze do skomplikowanych zadan miejskich i przemystowych (Argasinski
2010: 7). Kwestia nazwy pozostaje w sferze domystéw informatorow. Nawigzu-
jac jedynie do przedwojennej fotografii, mozna wnioskowac, ze sztandar nalezat
do jednostki w Wicyniu i byt wykorzystywany podczas tamtejszych uroczystosci
wiejskich. Bardziej przejrzyscie prezentuje si¢ cigg dalszy historii sztandaru, czyli
po 1945 roku. Marcin Barabasz® w drewnianym kufrze, zawierajagcym osobiste
rzeczy, przewiozt na zachodnie ziemie ten tak wazny dla Kresowian rekwizyt.
Adaptacja wicynian w nowych miejscach zamieszkania nie byta tatwa. Oswojenie
obcosci wymagato czasu oraz przemian w ludzkiej swiadomosci, nie powinien
zatem dziwi¢ fakt, ze sztandar przelezal w drewnianym kufrze na strychu domu
do 1964 roku. Wowczas Barabasz przekazal kresowg pamigtke Parafii Podnie-
sienia Swictego Krzyza w Smardach Gornych koto Kluczborka (woj. opolskie).
Potomkowie ekspatrianta pytani o to, dlaczego sztandar przez prawie 20 lat byt
ukrywany w skrzyni, odpowiadali, Zze dla ich dziadka byt to symbol, ktory taczyt
si¢ z powrotem do rodzinnej miejscowosci na Ukrainie. I dopiero w momencie
uswiadomienia sobie, ze do Wicynia juz nie powréci, zdecydowal si¢ na oddanie
schowanego przedmiotu.

5 Jozef Argasifiski ur. 10 lutego 1935 r. w Wicyniu, emerytowany nauczyciel jezyka polskiego,
zamieszkaty w Bielsku-Biate;j.

¢ Marcin Barabasz ur. 12 marca 1901 r. w Wicyniu, prowadzit mleczarni¢ do 1945 r., po opusz-
czeniu Wicynia osiedlit si¢ na Gornym Slasku, w Kujakowicach Gérnych.
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W latach 20092010 sztandar’ oddany zostat do renowacji. Powojenne czasy
1 niewlasciwy sposob przechowywania odcisnely swoje pietno na tej wicynskiej
pamiatce. Zniszczeniu ulegly nie tylko malowidta, lecz takze przede wszystkim
napis. Od tego czasu sztandar jest nieodtacznym rekwizytem kazdego zjazdu. Dla
informatorow wicynski sztandar to dowod godnosci i honoru, jakimi szczycili
si¢ ich dziadkowie. Podczas prowadzonych badan terenowych zaobserwowatam,
ze statym punktem zjazdow Kresowian jest zbiorowe fotografowanie si¢ przy
sztandarze. Bez watpienia wicynska ,,relikwia” strazacka stala si¢ no$nikiem pa-
migci i tresci z powodu swojego pochodzenia kresowego. Jest to przedmiot wy-
odrebniony ze wzgledu na zwigzek z rodzinng tradycja, z przesztoscia, przodkami
1 minionymi wydarzeniami. Prezentowany podczas corocznych zjazdéw sztandar
taczy historic Wicynia i jego przedwojennych mieszkancow z mtodym pokole-
niem Polakow. Dla Kresowian wicynskich sztandar jest namiastkg utraconej ma-
tej ojczyzny, a dla ich potomkoéw — cenng relikwia, $wiadczacg o ich dziedzictwie
kulturowym.

W okresie migdzywojennym dzwony z przykoscielnej dzwonnicy w Wicy-
niu zwotywaly na nabozenstwa wiernych, bity na alarm, taczyty te lokalng spo-
tecznos¢ wspdlnym dzwigkiem. Z relacji wspomnieniowych wynika, ze w cza-
sie okupacji niemieckiej wicynianie wielokrotnie je ukrywali. Ufundowane ze
sktadek parafian miaty dla tej wspolnoty ogromne znaczenie, dlatego tez przy
kazdej zawierusze dziejowej spuszczano je i chowano. Wicynianie obawiali sie,
ze w czasie nadejscia wrogich oddziatow zotierze zarekwirujg dzwony i zostang
one przetopione na armaty albo pomniki obcych im ,,bohaterow”. Zanim w 1945
roku opuscili bezpowrotnie rodzinng miejscowosc, to najpierw dzwony zakopali
w ziemi. Informatorzy zgodnie twierdza, ze mialy tam czekaé ,,na swoj czas”,
czas powrotu. Odnalezli je Ukraincy podczas wykonywania prac na roli. Wspot-
czesnie zdobig one dzwonnice obok greckokatolickiej cerkwi w Smerekivce.

Dzwony te rowniez staly si¢ symbolem Wicynia i jego mieszkancoéw. Gdy po-
wstat Klub Wicynian® w 2008 roku, jego cztonkowie poszukiwali wspdlnych dla
nich znakow tozsamosci. W pierwszej kolejnosci pomyslano o stworzeniu repli-
ki pozostawionych na Wschodzie dzwondw. Krzysztof Szczur® ofiarowat odlew,

7 Obecnie sztandar sklada sie z plata, glowicy i drzewca. Plat sztandaru stanowi tkanina
w ksztalcie kwadratu o boku 100 cm. Z obu stron czerwony materiat obszyty jest ,,ztotg” tasma. Na
glownej stronie ptatu widnieje wizerunek $§w. Floriana i napis ,,Ochotnicza Straz Pozarna Wicyn”.
Na odwrotnej stronie — symetrycznie w $rodku umieszczona jest dewiza obrazujaca wizerunek Mat-
ki Boskiej Czgstochowskiej. Drzewce sa dwudzielne (polaczone metalowym gwintowanym zla-
czem) wykonane z drewna toczonego o $rednicy 4 cm. W gornej czegsci drzewca miesci si¢ glowica.

8 Klub Wicynian, dzialajacy jako pododdziat Towarzystwa Milosnikow Lwowa i Kresow Potu-
dniowo-Wschodnich z odzialem w Szczecinie, powstat w 2008 roku podczas Il Swiatowego Zjazdu
Wicynian w Nowej Wsi Glubczyckiej.

® Krzysztof Szczur ur. 13 marca 1951 r. w Radowie (woj. lubuskie), oficer Wojska Polskiego
w stanie spoczynku, lekarz ortopeda zamieszkaty w Szczecinie.
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a obrobieniem zajat sic Andrzej Krupa!?. Dla Krupy ten przedmiot wiaze si¢ z ko-
notacjami rodzinnymi, jak sam przyznaje, jeden z trzech wicynskich dzwonoéw
ufundowatl jego pradziadek Sebastian Krupa. Dzisiejsza replika jest kontynuowa-
nym znakiem tozsamosci przybyszy z Wicynia i ich potomkow, zaakceptowanym
no$nikiem tradycji kresowej. Dzwon!! jest nieodlacznym elementem wszystkich
spotkan cztonkow Klubu Wicynian i symbolem tej podolskiej wsi. To jego dzwigk
rozpoczyna kazda msze §wieta koncelebrowang w intencji zyjacych i zmartych
ekspatriantow. Ta niewielka replika w rekach wicynskiego kaptana pelni taka
samg funkcje jak jego wschodni oryginat przed laty, zwotuje przybytych wiernych
1 znéw, po przeszto 70 latach, jednoczy ich na nowej ziemi.

W minionych wiekach wicynianie szukali wsparcia duchowego u Matki Bo-
skiej. W chorobie, ktopotach i troskach obdarzali ja bezgranicznym zaufaniem,
prosili o wstawiennictwo u Jezusa Chrystusa'?. Kult Matki Boskiej Wicynskiej
zachowal wiele ze swojej tradycyjnej formy. Jest to kult uparcie zywy, odradza-
jacy sie i pielegnowany przez potomkdéw ekspatriantow z Kresoéw Wschodnich.

Historia obrazu Matki Boskiej Wicynskiej $cisle wigze si¢ z wicynskimi ba-
zylianami sprowadzonymi do podolskiej wsi przez Jana III Sobieskiego w 1695
roku (Argasinski 2006: 13). Zakonnicy greckokatoliccy w podolskiej miegjsco-
wosci pehili misj¢ duszpasterska. Znajdujacy si¢ w zrujnowanej kaplicy obraz
Matki Boskiej przeniesli do cerkwi i rozstawili na tyle skutecznie, ze juz 21 wrze-
$nia 1707 roku Komisja Duchownych pod przewodnictwem bpa Jozefa Szum-
lanskiego uznata ikon¢ wicynska za cudowng. Wedtug badacza lokalnej historii
byta to kopia Matki Bozej Hodegetrii — wskazujacej droge, nazywanej rowniez
Matka Boska Portaitissa — strzegaca wejsScia bramy (Argasinski: 2006: 13). Ob-
raz ten znajdowat si¢ we wsi do 1868 roku, kiedy to ks. Remigiusz Hankiewicz
w tajemnicy przed mieszkancami wywiozt go do Lwowa i umiescit w klasztorze
$w. Onufrego. W 1934 roku na mocy decyzji abpa Andrzeja Szeptyckiego'® obraz
ten zostat przeniesiony do cerkwi bazylianskiej w Krasnopuszczy (rejon brze-
zanski, obwod tarnopolski), gdzie znajduje sie do dzisiaj. W czasie powojennych
migracji Kresowianie utracili swoje miejsca $wigte, zaczeli oswajac te zastane
na nowych terenach zachodniej Polski. Pragneli poczu¢ si¢ jak u siebie, dlatego
tez czesto w nowych kosciotach wieszali obrazy, stawiali figurki swietych przy-

10 Andrzej Krupa ur. 29 lipca 1952 r. w Sopocie, prezes Klubu Wicynian.

' Wicynskim dzwonem opiekuje si¢ Andrzej Krupa, to u niego w domu przechowywany jest
ten kresowy symbol.

12 Jak oceniajg badacze, ,,idea maryjnego posrednictwa obecna byla w kulturze chrze$cijanskiej
od pierwszych wiekow, najstarszym jej poswiadczeniem jest skrawek papirusu z 111 w. zawierajacy
grecki tekst modlitwy Pod Twoja obrong (dostownie: Pod Twoje milosierdzie uciekamy si¢, Bogu-
rodzico...). Po Posredniku Chrystusie, Posredniczka catego $wiata, nazwal Maryje jeszcze w IV w.
$w. Efrem Syryjczyk, za$ doktrynalne podstawy kultu maryjnego stworzyt obradujacy w Efezie
w r. 431 Sobor Efeski” (Mazurkiewicz 2002: 58).

13 Andrzej Szeptycki — duchowny greckokatolicki, w latach 1899-1900 biskup stanistawowski,
w latach 1900—1944 arcybiskup metropolita Iwowski i halicki, biskup kamieniecki.
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wiezione ze Wschodu. Zaistniatg sytuacje mozna okresli¢ mianem ,,budowania
pomostu” tgczacego zastane dziedzictwo z miejscem urodzenia i zycia przodkow.
Chcieli oni w ten sposob zmniejszy¢ swoje wyobcowanie, przywotaé wspomnie-
nia o rodzinnym domu i matej ojczyznie.

Wicynianie, poniewaz nie posiadali po 1945 roku wiasnych obrazow kre-
sowych, to postarali si¢ o wykonanie kopii obrazu Matki Boskiej Wicynskiej,
aby ten wizerunek nadal dawatl im poczucie bezpieczenstwa. Pragngc utrzymacé
cho¢ symboliczng wi¢z z rodzinng ziemia, zaczeli rozpowszechnia¢ kult obrazu
Matki Boskiej Wicynskiej. Podczas prowadzonych badan terenowych ustalitam,
ze potomkom mieszkancow tej kresowej wsi towarzysza aktualnie dwa wizerunki
Matki Boskiej Wicynskiej. Pierwszy powszechnie znany i prezentowany podczas
Swiatowych Zjazdow Wicynian, czyli kopia obrazu Madonny kresowej w srebr-
nej sukience oraz drugi — namalowany w 2014 roku przez Mari¢ Slepczenko,
redemptorystke z zakonu Najswigtszego Odkupiciela w Bielsku-Biatej, na prosbe
cztonkow Klubu Wicynian. Na tej kopii przedstawiana jest podobizna Matki Bo-
skiej Wicynskiej bez srebrnej ozdoby, podstawa do jej wykonania byty osobiste
notatki zakonnika z klasztoru bazylianow.

Kresowianie z Wicynia od ponad 10 lat nie ustajg w staraniach, aby kult ,,ich”
Matki Boskiej nie zaginat. W 2005 roku w Kudowie Zdroju Krzysztof Szczur roz-
dawat uczestnikom pierwszego spotkania rodzin z Wicynia koszulki z nadruko-
wanym nowym wizerunkiem kresowej Madonny. Ksiadz Julian Zratko' z okazji
zjazdu w Biskupicach Otawskich (woj. dolnoslaskie) w 2009 roku ufundowat ob-
razki z kresowg Madonna, ktore zostaty rozdane po mszy $w. wszystkim uczestni-
kom. Warto tu zauwazy¢, ze wicynianie rowniez piszg artykuly o ,,swojej Maryi”
(Argasinski 2015: 21-23; Szczur 2012: 86-94), o historii obrazu, publikujac piesn
oraz modlitwe jej poswigcone.

Kazde kresowe spotkanie rozpoczyna si¢ uroczysta msza sw. koncelebrowana
w intencji zyjacych i zmartych przybyszow ze Wschodu, w czasie ktorej wierni
modla si¢ do Matki Boskiej Wicynskiej, $piewaja piesn jej poswiecona. Te tresci
sakralne obok psychospolecznego kultu sacrum maja takze funkcje psychotera-
peutyczne i1 — jak zauwaza Dorota Simonides — wyrastaja ze swoistego systemu
obronnego (Simonides 1998: 95-102), ,,lecza dusze” wicynian. Mozna zaryzyko-
wacé stwierdzenie, ze ikona ta jest elementem integrujagcym wiernych z pozosta-
wiong na zawsze ,;malg ojczyzna”. W tej wierze i bezkrytycznym zaufaniu Matce
Boskiej Wicynskiej wida¢ ogromne przywigzanie i milo$¢ do ziemi rodzinne;.
Wigkszo$¢ wicynian zachowala zgota dziecigca ufno$¢ do Matki Boskiej wynie-
siong z domu rodzinnego, w ktérym dzigkowano Jej za otrzymane taski i proszono
o nowe. Teresa Smolinska podkresla, ze to wlasnie ,,dom rodzinny wobec powo-
jennej polityki wtadz Polski Ludowej, dazacej do ateizacji i laicyzacji zycia — ode-
gral, tak jak przed wiekiem, rowniez konserwujaca role” (Smolinska 1995: 241).

14 Julian Zratko ur. 27 sierpnia 1934 . w Wicyniu, ks. infutat zamieszkaty w Watbrzychu.
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Manifestowana podczas spotkan kresowych religijnos¢ jest przyktadam takiego
modelu ksztattowanej w rodzinie poboznosci. Postrzegano Matke Boska Wicyn-
ska jako swieta, ktéra w XVIII i XIX wieku dostepna byta dla wszystkich wier-
nych, nie dzielita ludzi na bogatych i biednych, duchownych i $wieckich, panow
i chtopow, rozwigzywata klopoty codziennego zycia os6b wierzacych. Sponta-
niczna wiara Kresowian w cudotworcza moc obrazu niewatpliwie wptyneta na
rozprzestrzenienie si¢ kultu maryjnego, stata si¢ jego motywacja. Wszystkie te
dziatania wptynety na to, ze wspotczesnie Jej latria jest nadal aktualna. To dzie-
ki przedwojennemu pokoleniu, ktore nositlo w sercach swoja kresowag Madonne
1 pielggnowato jej kult, nie tylko przetrwal on przez 70 lat, lecz takze zyskat no-
wych wyznawcow. Wizerunek ten skonsolidowal rodziny wicynskie, a modlitwa
do Matki Boskiej Wicynskiej stata si¢ zrodtem ich tozsamosci kresowe;.

Kiedy pytalam informatoréw o nostalgiczne powroty do podolskiej wsi, wy-
cieczki, w ktérych uczestniczyli, zauwazatam, ze byl to i jest nadal dla nich temat
bardzo emocjonalny. Wielu wypowiadajacym si¢ osobom tamat si¢ glos, niekto-
rzy po prostu ptakali, wspominajac rodzinng miejscowos¢. Nie zdarzyto si¢ pod-
czas prowadzonych prac empirycznych, aby kto$ nie chciat opowiedzie¢ o swoich
wyjazdach do Wicynia. Po pierwszych emocjach, manifestowaniu smutku z po-
wodu utraconej ojcowizny w informatorow wstepowala nowa energia. O zadnym
wydarzeniu nie mowili z taka ekscytacja jak o wycieczkach do Wicynia. Opowia-
danie o pojedynczym wydarzeniu zmieniato si¢ w wywiad-rzeke.

Kiedy stanetam na gérze w poblizu kosciola, wrdcity wspomnienia z dziecin-
stwa. Pomimo uptywu czasu wiedziatam, ze trafic na miejsce, gdzie stal nasz
dom. Poszlismy z Jozkiem (brat — K. S.) tam i to miejsce bylo bardzo zaro$nigte
wysokimi drzewami, krzakami i chwastami. Bardzo mi zalezalo na tym, zeby
stang¢ na podworku naszego obejscia. MieliSmy przed soba gleboki row wypel-
niony woda, obesztam ten réw, chcac si¢ dosta¢ na drugi brzeg. W tym czasie brat
odchylit galezie, zastaniajace widok i zobaczyt dach jakiejs budowli. Zawotal,
ze przez galezie dojrzat dach domu. Bardzo podniecona jego odkryciem zaczg-
tam przedziera¢ si¢ przez chaszcze w kierunku wskazanym przez Jozia. Podra-
pana przez krzaki, z poparzonymi w pokrzywach rekami stangtam przed domem,
w ktorym si¢ urodzitam i spedzitam pierwsze lata dziecinstwa. Rozptakatam sig¢
i powiedzialam do brata, Ze to jest nasz dom.

(K., 77 lat, Bielsko Biata, zapis. 2014)

W relacjach informatoréw nie mozna odnalez¢ fragmentu méwigcego o obco-
sci Wicynia, co wigcej, we wszystkich opowiesciach wspomnieniowych rozmow-
cy podkreslali, ze przyjechali ,,do siebie”. Uzywali zwrotow: ,,m6j dom”, ,,moje
miejsce”, ,,by¢ u siebie”, ktoére uwidoczniajg silne emocje zwigzane z tym miej-
scem. Dostrzegali zmiany, jakie zaszty po ich wyjezdzie, porownywali elemen-
ty zmienionego krajobrazu i podziwiali piekno dawnej ziemi rodzinnej. Miejsce
urodzenia wedtug wicynian oznacza dom rodzinny z calym bagazem emocjonal-
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nym, ktory daje poczucie zakorzenienia, przynaleznosci, a tym samym i bezpie-
czenstwa. O szczegdlnym przyktadzie domu jako centrum $§wiata mozna méwic
w przypadku przeprowadzonych badan w §rodowisku wicynskiej spotecznosci.
Na podstawie relacji depozytariuszy pamigci kresowej mozna wnioskowac, ze ,,dom
funkcjonuje jako interpretant ojczyzny i miara wartosci, metaforycznie (na za-
sadzie czg$¢ za cato$¢) reprezentuje wies, strony rodzinne, ojczysty kraj. Mury,
$ciany, okna, dach domu stajg si¢ murami, $cianami, oknami, dachem ojczyzny
narodowej, podobnie jak zagon, niwa, miedza stajg si¢ czesciami terytorium re-
gionalnego i rodzinnego kraju” (Bartminski 2008: 57). Pozbawienie tej grupy
kresowego gniazda spowodowato utrate zastanego porzadku i odcisngto, o czym
$wiadczg ich relacje wspomnieniowe, pi¢tno na catym zyciu. Dom rodzinny jest
dla nich symbolem utraconej ojczyzny, ostoja polskosci, miejscem, w ktorym
z pokolenia na pokolenie przekazywano sobie wartosci i normy zachowan. Ode-
rwanie mieszkancéw podolskiej wsi od macierzy miato, co jednoznacznie wynika
z wypowiedzi, olbrzymi wptyw na kreowanie wizerunku domu w ich pamieci.

Dla najstarszego pokolenia, ktore spedzito dziecinstwo i mlodos¢ na Kresach
Wschodnich, Wicyn nadal odgrywa istotng role. Dawnego Wicynia juz nie ma,
zabrakto mieszkancow, ktorzy go tworzyli: sasiedzi wyjechali, zmienila si¢ przy-
nalezno$¢ administracyjna, gospodarka, pozostawione domy w wigkszosci staty
si¢ ruing. Pomimo tego w relacjach informatoréw nie mozna doszukaé si¢ roz-
czarowania czy zalu. Wydaja si¢ pogodzeni z zaistnialg sytuacja i uznaja nie-
odwracalno$¢ zmian. Nigdy nie mowia, ze nie maja do kogo wraca¢, ten aspekt
jest dla nich niezauwazalny, niewazny. Nie jadg tam tylko po to, aby od§wiezy¢
wspomnienia czy dokona¢ podsumowania zycia. Odwiedzajg groby bliskich, staja
w miejscu, gdzie kiedys stat ich dom, gdzie bawili si¢ jako dzieci. Nawet wspot-
czesny obraz tego miejsca nie jest w stanie zaktoci¢ wizerunku tej wsi noszonego
w sercach przez tyle lat. Przezyte na Kresach dziecinstwo, mtodos¢ i towarzy-
szace temu miejscu wszechobecne uczucia §wiadczg o tym, ze jest to czg$¢ ich
tozsamos$ci. Odwiedziny stron rodzinnych daja poczucie osobliwej aktywnosci,
sg proba podtrzymania lokalnego patriotyzmu. Od lat towarzyszy im tgsknota za
kresowym gniazdem i poczucie wyobcowania, jadac do ,,domu”, gdy tylko jest
to mozliwe, daja §wiadectwo swojej postawy — szacunku, umitowania i oddania
wlasnej ojczyznie.

Zamiast zakonczenia

W $wietle przeprowadzonych badan empirycznych wicynianie jawig si¢ jako
liderzy, ktorzy odczuwajg potrzebe pielegnowania swojego dziedzictwa, organi-
zuja coroczne zjazdy w miejscowosciach, do ktorych po Il wojnie §wiatowej przy-
jechali ich przodkowie, zatozyli strong internetowa Klubu Wicynian (www.wicyn.
skg.pl). Tam mozna si¢ zapoznac¢ z historig tej podolskiej wsi, umieszczane sg za-
réowno stare fotografie rodzinne, przedstawiajace pierwsze lata po Il wojnie $wia-
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towej, jak i zdjecia z kolejnych zjazddéw. W ten sposob porzadkuja swa wiedze
o przodkach, tworzg roéwniez drzewa genealogiczne rodzin wicynskich. Przyby-
sze z Ukrainy i ich potomkowie szczego6lng estyma darza przedmioty Swiadczace
o ich pochodzeniu i tozsamosci, a konkretnie: przedwojenny sztandar Ochotni-
czej Strazy Pozarnej, dzwon i obraz Matki Boskiej Wicynskiej. Nie zawsze to
autentyczne rzeczy przywiezione po 1945 roku z podolskiej wsi, gdyz sa tez
wérod nich wspotczesne reprodukcje obrazow. Wicynianie swoimi zréznicowa-
nymi dziataniami, majgcymi na celu ocalenie kulturowego dziedzictwa kresowe-
go 1 jego popularyzacje, ukazuja nieprzemijajace umitowanie i przywigzanie do
lokalnej ojczyzny. Ta przestrzen kulturowo-spoteczna, w ktorej funkcjonowali
przed laty, nadal zyje w ich sercach. Zostata przez nich oswojona. Godne uwagi
wydaja si¢ przedsiewziecia mieszkancow podolskiej wsi odwolujace si¢ do ro-
dzimej spuscizny, a wynikajace z checi zachowania w pamieci obrazu utraconej
ojczyzny. W przypadku Kresowian mozemy mowi¢ o ojczyznie kulturowej, utra-
conej w sensie przestrzeni geograficzno-spolecznej, ale stale obecnej w wymiarze
symbolicznym. To dzigki przekonaniu o wyjatkowosci wicynskiego dziedzictwa
1 umitowaniu lokalnej ojczyzny ustepujaca generacja ekspatriantow przekazuje
spuscizng kolejnym pokoleniom. Ich postawa patrioty wigze si¢ ze stawianiem
spraw wicynskich ponad inne, odczuwaniem i wyrazaniem szacunku i oddania,
wiarg w to, ze majg wplyw na ksztalttowanie §wiadomosci historycznej kolej-
nych pokolen. Swoja role okreslajg mianem ,,misji”’, uwazaja, ze ,,nie ma czasu
do stracenia”. Fenomenem wicynian jest to, ze przekazuja mito$¢ do podolskie;
wsi, fascynacje kresowa tradycja i kultura kolejnym pokoleniom. Ich potomko-
wie, urodzeni w nowej Polsce, odwiedzaja miejsca urodzenia swoich przodkoéw
na Ukrainie. Osoby te nie tylko stuchajg z zainteresowaniem relacji z czaséw
II wojny swiatowej, lecz takze przystepuja do Klubu Wicynian, uczestnicza
w Swiatowych Zjazdach.
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Summary

Kresowianie (East Poles from behind the Bug river), who arrived in the so-called recovered
lands in 1945, are a focus of attention for many researchers representing various fields of social
sciences and humanities. The expatriates themselves try to consolidate the memory of the eastern
areas of the Second Polish Republic in various ways, to bring closer the history of those lands and,
in this context, they reveal their own family histories. They care not only about items brought in the
expatriate luggage, but also about memories of their birthplace. Many of their stories and memo-
irs, which were collected by the author during her field studies in Silesia conducted continuously
since 2009, have a heterogeneous character, constitute an original treasury of knowledge about the
local borderland societies and thus provide the basis for theoretical thought. Researchers’ attention
focuses on various ways of nurturing the memory of the “eastern borderland” by the inhabitants of
Wicynia, a village left by them after the Second World War, a village in the East.
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Maria Janion w rozprawie Kobiety i duch innosci przypomina, ze w imagi-
narium europejskie na stale wpisata si¢ alegoria wolnosci jako zbrojnej postaci
kobiecej. Fantazmat nalezacy do tego porzadku myslowego kaze w jednym szere-
gu ustawi¢ kobiety-rycerki pokroju legendarnej Joanny d’Arc, Kloryndy, Armidy
1 Erminii z Jerozolimy wyzwolonej Tassa, w drugim za$ XVIII-wieczne cztonki-
nie Klubu Republikanek-Rewolucjonistek wojujacych o prawa polityczne kobiet.
Wspomnienie tych wzniostych heroin stuzy sformutowaniu konstatacji ogolnie;j-
szej, mowigcej, ze wymiana znaczen alegorycznych, symbolicznych i w koncu
realnych stale si¢ dokonywata, domykajac jeden obieg zycia fantazmatycznego
kobiety jako wolnosci. Roznorakie jej ikonograficzne ujecia, nieraz nicowane
i parodiowane, trwaja do dzis$, uzyzniajac europejska mysl feministyczna.

Choc¢ siegnigcie po bohaterki Tassowskie winno pociagnac za soba dyskusje na
temat — silnie zaznaczonego w eposie — uwiezienia kobiet (,,stabszego naczynia”)
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w intelektualnej konwencji patriarchatu, to jednak spetnia¢ ma jedynie funkcje re-
prezentowania pewnej tradycji, wedle ktorej akces do rewolucji byt akcesem do
wolnosci 1 tworczosci ,,archetypicznie” uosobionej przez kobiete (Janion 1996: 43).

Co jednak wsrdd tych kobiet czynu, wzmiankowanych w ramach wstepu, robi
ulokowana w tytule niniejszego szkicu legendarna mieszkanka Saskiej Kepy?
Wskaza¢ na redefiniowang i reinterpretowang przez Osiecka w jej tworczoscei fi-
gurg palenia na stosie kobiety, tytutlowej bohaterki piosenki Wariatka tanczy, kto-
rej ,,warkocz ptonie juz, dookota tysigc r6z”! (II: 117), bytoby dalece niestosowne.

Nie da si¢ ukry¢, ze do wyboru tej poezji jako przedmiotu niniejszych patrio-
tycznych rozwazan niejako popycha, a juz na pewno o$miela, nominacja autorki
szlagierow polskiej piosenki do tytulow Polki i warszawianki stulecia w plebiscy-
cie zorganizowanym w 2018 roku. Mimo iz pisata, by po jej $mierci inni ,,zrobili
sobie miejsce” (I: 380) — i przy kominku, i dzielgc $wiat na pot — to i dla niej si¢
ono znalazto wérdd stu znamienitych kobiet, takich jak m.in. Olga Boznanska,
Maria Dabrowska, Zofia Hertzowa, Wanda Krahelska, Pola Negri, Maria Skto-
dowska-Curie, ktore migdzy 1918 a 2018 rokiem wywarly wplyw na losy swia-
ta, kraju czy wreszcie swojej ,,malej ojczyzny”?. Skoro celem niniejszego szkicu
jest wykazanie — symbolicznej i dostownej — dziatalnosci patriotycznej Agnieszki
Osieckiej, pora zada¢ pytanie: co wlasciwie dla polskiej kultury zrobita ta bywal-
czyni XX-wiecznych salonéw — wszak wiedziala, co znaczy ,,Dama by¢” (I: 136),
autorka hymnoéw dla zakochanych i kupletow dla Studenckiego Teatru Satyrykow,
prowadzaca razem z Janem Borkowskim radiowe studio piosenki w Polskim Radiu
(ktore wydatnie przystuzylo si¢ do wypromowania wielu gwiazd polskiej estrady),
thumaczka pie$ni Bulata Okudzawy 1 Wiodzimierza Wysockiego, licznie nagradza-
na, popularna i lubiana pisarka, dziennikarka, rezyser teatralna i telewizyjna?

Napisata, skupmy si¢ na razie na poezji, okoto 2 tys. piosenek, w ktorych
— cho¢ nie uciekata od statusu ,.kobiety nieudomowionej” — jako mistrzyni nie-
podrabialnych szlagwortow — przyktadem ,,Czy te oczy moga ktamac?” (I: 354)
— dala wyraz zadomowienia w polszczyznie (nieco bardziej zartobliwym tego
przyktadem jest utwor Ucz si¢ polskiego, w ktorym poetka wychwala swa ,,mowe
sliczng” (Osiecka 2005: 79), a nieco powazniejszym — wiersz Zabiegi). Czué tez
przywigzanie tek$ciarki, czasami wyrazane explicite, do polskiej tradycji literac-
kiej (Czytamy Stowackiego), znaé, nie tylko na poziomie deklaratywnym, jej zna-
jomo$¢ historii (jak w wierszach o szczegdlnej wymowie, podszytej osobistym
doswiadczeniem utraty: W zoltych ptomieniach lisci czy Orszaki dworaki).

! Cytaty z wierszy Agnieszki Osieckiej pochodza z tomow 1 i 2 wydania A. Osiecka (2009),
Nowa mitos¢. Wiersze prawie wszystkie, wstep 1 oprac. J. Klejnocki, Warszawa. W nawiasie poda-
wana jest lokalizacja.

2 Definicja matej ojczyzny przyjeta jest tu za Stefanem Starczewskim: W najbardziej ogdlnym
sensie ,,mala ojczyzna” oznacza miejsce zamieszkiwania cztowieka, ktore go ksztattuje, nad ktorym
sprawuje pieczg. [...] Dla wielu tworcow literatury ich mate ojczyzny pelnig funkcje inspiratorska

i mitotworcza, zwlaszcza gdy rozpamigtywane sa z oddalenia, nostalgiczne — po utracie (S. Star-
czewski (2000: 23). Por. rowniez Yi-Fu Tuan (1987: 114-116).
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Jarostaw Klejnocki, we wstepie do antologii wierszy Osieckiej Nowa mitosé,
wyroznia dwa kryteria autentycznej popularnosci poety. Na pierwszym miejscu
stawia fakt anonimowego cytowania jego frazy przez nieSwiadomych tegoz za-
pozyczenia entuzjastow slowa wigzanego. Niejako wszakze ,,mowimy Osiecka”.
Na drugim miejscu, wedtug autora Oswajania, jest podziw dla dokonan artysty,
przejawiajacy si¢ w rozmaitych kontynuacjach tworczych (Klejnocki 2009: 5).
O prawdziwej uniwersalnosci poetyckiego przestania i atrakcyjnosci tych, po-
wstajacych w jakze odmiennej niz wspdlczesna rzeczywistosci, tekstow zaswiad-
cza nadzwyczajna popularno$¢ odbywajacego si¢ od 21 lat konkursu wokalno-
-aktorskiego Pamietajmy o Osieckiej — stanowiacego nierzadko przepustke dla
mtodych ludzi do $wiata sztuki. Co ciekawe, rownie chetnie po piosenki autorki
Wady serca siggaja zastuzeni muzycy, od lat obecni na polskiej estradzie. W ostat-
nim czasie uznanie zyskaty projekty artystyczne Katarzyny Nosowskiej (Osiecka),
Katarzyny Groniec (Zoo z piosenkami Agnieszki Osieckiej), De Mono (De Mono
x Osiecka), Natalii Sikory (Zanim) i wiele innych.

Podobnie entuzjastycznie zostaly przyjete przez wielbicieli Agnieszki Osiec-
kiej kolejne tomy jej dziennikéw, wydawane od 2013 (Osiecka 2013). Rownie
chetnie czytelnicy oddaja si¢ lekturze licznych wersji jej zbeletryzowanej biogra-
fii, rzucajgcych $wiatlo na swoistg ,,hologramowos$¢” postaci, ktorej juz w Listach
na wyczerpanym papierze Jeremi Przybora przepowiedzial, iz jej wizerunek trafi
na rewers polskich monet (Listy na wyczerpanym papierze 2010: 69). Poetka rze-
czywiscie zostata w ten sposob uhonorowana za swoje zastugi dla kultury polskiej
w ramach serii ,,Historia polskiej muzyki rozrywkowej” w 2013 roku.

Ula Ryciak definiuje dorobek Agnieszki Osieckiej jako $piewang kronike
wspotczesnej historii (Ryciak 2015: notatka na oktadce). O piosence powstajace;j
w latach 19601975 Anna Baranczak mowi zreszta jako o materiale reprezentuja-
cym szczeg6lny typ kultury masowej, ulegajacym bowiem uchwytnym zmianom
socjopatycznym. To ten rodzaj utwordow, ktore — wykazujac dazenie do przetama-
nia regul gatunku — sytuuja si¢ w obrebie wspotczesnej polskiej kultury masowe;
w strefie piosenki posredniej. Jest to jednakze tworczos¢ wyraznie ukierunkowa-
na na wysoka poezje literacka. Agnieszka Osiecka i Wojciech Mtynarski wypa-
daja w tym ujeciu jako galernicy stowa, dgzacy do snucia mikroprzypowiastek na
konkrecie czysto leksykalnym (szczegolnie wysoka frekwencje wykazuja w po-
ezji autorki Bialej bluzki leksemy: mito$¢, serce, szaro$¢, oczy). Odrzucali w ten
sposob eksploatowanie poetyzmow: banalnych i przez swa ogolnos¢ wiasciwie
pozbawionych znaczenia (Baranczak 1983: 65).

Totez jako chwilowe wcielenie osobistych doswiadczen — nie mniej wiary-
godne od literatury faktu dotyczacej poetki — a takze dowdd na jej intensywna
obecnos¢ i dostowna, i symboliczng w polskiej kulturze, nalezy traktowaé po-
ezje Osieckiej, okreslang przez literaturoznawcoéw mianem ,,zyciopisania” (ter-
min Henryka Berezy). Autorka Ballady o pancernych nie sprzeciwiala si¢ pokusie
odbioru jej tekstow w perspektywie biograficznej, a szczegolnym wyrazem tego
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gestu, stanowigcego jednoczesnie przejaw autokreacji i gry z czytelnikiem, jest
utwor Spotkanie autorskie. ,,W swoich wierszach ona jest tak sobg jak te wiersze
4 nia, ta rekwizytornia jest w niej” (Agnieszka Osiecka. Rozmowy w tancu. .. on-
line) — zaswiadczatl Andrzej Ibis-Wroblewski.

Patriotyzm dnia codziennego przebijajacy z jej wierszy miatby realizowac si¢
rowniez w przywiazaniu poetki do polskiego krajobrazu. W sukurs przychodzi tu
definicja patriotyzmu lokalnego ze Stownika jezyka polskiego pod red. Szymcza-
ka. Zgodnie z nig jest to ,,przywigzanie do miejscowosci lub regionu, z ktérego
si¢ pochodzi lub z ktorym si¢ jest zwiazanym” (Sfownik jezyka polskiego 1995:
595). Analizowana tu spus$cizna literacka staje si¢ wszakze $swiadectwem wielu
faktycznych — w koncu byta ,, Tramwajowym cztowiekiem” (I: 605), a czasami
jedynie tekstualizowanych — imaginowanych peregrynacji po polskich miastach,
sktadajacych si¢ na swoistg zmyslowo-obyczajowg panorame. Panorame nierzad-
ko — jak to u Osieckiej — autorki naznaczonej brakiem, niekompletnoscia — pejza-
zy ,,bez Ciebie” (piosenka Siedze w Mlawie czy Ksigzyc nad Sopotem). Konieczne
dla prawidlowego odczytania tych utworow zdaje si¢ tu przyjecie perspektywy
Yi-Fu Tuana, ktory dat asumpt do intelektualnej aranzacji przestrzeni znaczace;.
Zgodnie z tg koncepcja miejsce staje si¢ obrazem ludzkich uczu¢ i odbiciem jako-
$ci ludzkich zmystow (Yi-Fu Tuan 1987: 114-116).

Autorka Sztucznego miodu, nazwana w tytule patriotka codziennosci, charak-
teryzowana jest przez Jarostawa Klejnockiego z jednej strony jako neurotyczka,
przekonana o niemoznosci odmiany status quo mimo cztowieczych zabiegow,
z drugiej za$ z jego osadu wytania si¢ ,,wyborna znawczyni dnia powszedniego,
potrafigca uchwyci¢ wyjatkowos¢ na pozér zwyczajnych chwil i zdarzen” (Klej-
nocki 2005: 7). W swej tworczosci zdradzita si¢ jako romantyczna urbanistka, kro-
nikarka polskiej obyczajowosci, wyraznie osobna (poza Wojciechem Mtynarskim
i Jeremim Przybora) w pospiesznym skreslaniu miejskich scenek rodzajowych,
anegdot aspirujacych niekiedy do rangi paraboli ludzkiego losu. Dla wnikliwego
czytelnika jej lirycznych zwierzen skala dramatu kolekcjonowanych przezyc¢ jest
klarowna — kto intensywniej zyje, widzac i odczuwajac wigcej, ten i intensywniej
cierpi (do$¢ wymienié utwory: Jezeli jest, Na zakrecie, Serce, Byle nie o milosci,
Kokaina, Niech zZyje bal).

Ow konfesyjny ton nieraz ustepowat dowcipnym spostrzezeniom, ktérymi ta
krytyczna obserwatorka zycia spolecznego ubarwiata szarg rzeczywistos¢ PRL-
-u nie tylko ,.kochankom z ulicy Kamienne;j” (I: 30) czy ,,gniezdzagcym si¢ w aka-
demikach” (I: 188) bohaterom songu Okularnicy. Warto dodaé, ze temu utworowi
Klejnocki przypisuje znaczenie szczegolne. To bowiem tekst subtelnie i autoiro-
nicznie komentujacy inteligencki etos powojnia, ktory wedle badacza funkcjo-
nowal na prawach swoistego hymnu inteligencji kontestujacej 6wczesny system
polityczny (Klejnocki 2005: 7).

Rowniez utwory przejmujaco opisujace mizeri¢ Polski lat 80. pograzonej we
mgle stanu wojennego nie nalezg do rzadkosci w jej dorobku (poemat 7Toast).
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W omawianej poezji az roi si¢ wiec od miejsc progowych — rozstrzygajacych
pewne zdarzenia i sytuacje oraz blyskotliwie je puentujacych. Przednia zabawa
przydarza si¢ w ,,Sielance” (I: 210)], lecz ludzkie dramaty rozgrywac si¢ moga
»ha rynku w Piszu” (I: 554) lub cho¢by na dworcach czy stacyjkach kolejowych
(por. Mate stacje). Jak pisze Mikotaj Madurowicz, ,,miejska mape¢ memuarystycz-
ng” poezji Agnieszki Osieckiej wspottworzg rowniez takie ,,punkty” jak most
w Biatobrzegach, gdzie — jesli wierzy¢ stowom piosenki — podmiot zostawit swe
szczescie (I: 92) (Madurowicz 2015: 361).

Osiecka, w $lad za autorem Szumow, zlepow, ciggow, prowadzita miejskie ,,na-
stuchy”, ktore staly si¢ tworzywem utworow takich jak Szyba (czytamy tam: ,,Nie-
gdy$ blada mgczennica dzi$ szaleje po Piwnicach, / nie pamigta juz imienia, ktore
mialo blask promienia, / ale tuli nos do szyby i powtarza — gdyby, gdyby...” (I: 455).

Czy nomadyczny podmiot liryczny ,krzata si¢” w poezji Agnieszki Osiec-
kiej, wypetniajac szczeliny istnienia — by postuzy¢ si¢ terminem Jolanty Brach-
-Czainy (1999: 55) — wylacznie po ,,szarych ulicach” (II: 450) Polski? Czytelnicy
tych wierszy, wprawdzie ,,w snach i co jakis czas” (II: 450), gosci¢ mogli jednak
ina ,ulicy japonskiej wisni” (II: 45)], stanowigcej basniowa alternatywe dla ,,sza-
rych balkonow” (II: 450) synonimizujacych bezbarwnos¢ rzeczywistosci PRL-u.
Osiecka stale udowadniata, ze mitos¢ jest $wiatlem padajgcym na wszystkie cie-
nie zasnuwajace ludzka codziennos¢. Apelowata do swego pokolenia:

A my dajmy, dajmy, dajmy zaskoczy¢ si¢ mitosci,
Nie zawracajmy z potowy drogi w dot.
(I: 358)

Wciaz wyrazata przekonanie, ze wszystko, co mozna nazwac esencja zycia
,»po tej stronie lady” (II: 511), dopiero przed nig i jej wspotczesnymi: ,,Jeszcze ci¢
nie poréwnatam, jak porownac trzeba, jeszcze ci nie przychylitam ziemi ani nie-
ba” (I: 7). Gtlosita, ze finalnie i tak ,,chociaz raz warto umrze¢ z mitosci” (I: 327),
ktéra — uczyniona przez Osiecka rodzajem zyciowej filozofii (Piwinska 1984:
523) — $ciggata na poetke niemoznos¢, z gruntu romantyczng (Horney 1997), po-
godzenia oczekiwan z rzeczywistoscia (,,Spotkali si¢, lecz juz nie jak w piosence,
w miesigcu zwyktych dni / Kochali si¢, lecz juz nie jak w piosence, i zwykly los
ich byt”) (I: 62). Paradoksalnie ta afektywna, nadmierna uczuciowos$¢, raz majaca
posta¢ niespelnienia, raz radosnego uniesienia, stanowita dla poetki takze droge
do przezwycig¢zania egzystencjalnej samotnosci (Fromm 1971: 21-22) (,,Moja
posciel cierniowa, oto co mi zostato z jakze ogromnej mitosci [...] Moje oczy bez-
wstydne, moje usta palace z nieugaszonej mitosci”’) (Osiecka online). W efekcie
Osiecka-melancholiczka kocha, ale jakze neurotyczna to mito$¢ (Horney1997;
Bienczyk 1998: 15; Kepinski 2001).

Stefan Niesiotowski konstatowal, iz Agnieszka Osiecka nie moglaby zy¢
1 tworzy¢ poza Polska. SnadZ nie zatowata ,,pieszczoty” — mimo ze znowuz sza-
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rej — ,,tych umeczonych dni” (II: 342), przeciwnie: podmiot moéwigcy w piosence
o znamiennym tytule Nie Zatuje przybiera dzickczynny ton tylez ,,za jaki$ czwar-
tek, jakis piatek, jaki§ wtorek” (II: 342), ilez za ,,nadziei caly worek™ (II: 342).
Wielki almanach niestabilnej polskiej obyczajowosci, jaki wyczarowata Osiecka
odwiedzanym przez siebie miejscom, swoim do$§wiadczeniom i historii kapry-
$nie podmywajacej opisywane przez nig realia, trafnie obrazuje swoista dialek-
tyka utopii 1 antyutopii, pobrzmiewajgca w ocenie kraju, ktory zdaje si¢ zarowno
piektem, jak i rajem. Gdzie§ pomigdzy marzeniem a ,,pi¢$cig rzeczywistosci”,
pieknym snem a przebudzeniem powstawaly takie frazy jak: ,,Zycie jest forma
istnienia biatka, ale w kominie co$ czasem zatka” (I: 222).

Rzeczywisto$¢ jawi si¢ nieraz poetce jako ,ersatz, cholera, nie zycie”, cho¢
,»miat by¢ raj, miat by¢ cud i ¢wiartka na popicie” (I: 194). Jej poezje organizowaty
nierzadko, wyrazane pars pro toto, motywy spoteczne (,,Modlmy si¢ za kierowcoOw
autobusdéw podmiejskich, aby nie byli senni i przemeczeni / Mddlmy si¢ za zmarznigte
nauczycielki w bardzo duzych kaloszach™), zaludnialy ja emblematyczne postacie lub
wrecz galerie postaci umacniajacych obyczajowo i definiujgcych behawioralnie ko-
loryt miasta. Poetka tedy ze swadg odrysowywata sylwetki ,,ludzi po przejsciach”
(I: 354), ,,Manki” (I: 210), ,,panstwa Gatgankostwa” (I: 504), ,,chtopcow z Mokrej”,
ktorych ,,spotka¢ na ulicy to jest pech” (I: 591), ,,Gienka i jego kumpla” (I: 210)
przesiadujacych ,,na Czerniakowskiej, r6g Gagarina” (I: 210). Owa podgladana
przez Osiecka, a nastepnie przez jej czytelnikow, ,,Warszawka” z dawnych lat po-
woli 1 wdzigcznie oddaje si¢ w pacht melancholii, powoli blaknac.

Dowodem na to, ze poetka ,,przezyta w tym kraju [...] par¢ trudnych lat” jest
rozpisany przez nig antynomiczny miejski dykcjonarz, na ktorego stronach zrazu
znajdujemy silne rozgoryczenie: ,,juz zapisani byliSmy w urzedzie / biate koszule
na sznurze schty” (I: 165), aby wtem z kolejnych kart wyczytaé: ,,senne wozy
jada z targu, czerwienieje nieba skton, a ja wciaz z tg samg skargg, co mnie gna
do twoich stron” (I: 580). To uczuciowe wahadto Foucaulta, przemieszczajace si¢
pomiedzy obolata wyobraznig Agnieszki Osieckiej (,,Przydalby si¢ remont jazni
[...] opary, omamy, koszmary senne i zwykte”) (II: 610) a jej sktonnoscia do na-
glych zachwytow i ekstatycznego przezywania daru egzystencji (hymn Grajmy
Panu), uruchamiato si¢ i w czutych lirykach poswigconych tym razem nie mia-
stu, a Mazurom, odwiedzanym przez cztonkéw STS-u systematycznie od lat 50.
Portret tego ,,panstwa wiecznego lata” — by postuzy¢ si¢ formula Gatczynskiego
(Drawicz 1987), powtorzong przezen zreszta za Szekspirem jako autorem Snu
nocy letniej — szczegolnego miejsca na mapie Polski — odmalowata poniekad tak-
ze w Szpetnych czterdziestoletnich. Przegladajac si¢ w tafli wody niczym w zwier-
ciadle swoich emocji (Foucault 1987: 35-36), pisala Znow patrze na jezioro lub
innym razem:

Na catych jeziorach — Ty
w marchewce i w naci — Ty.
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Od Mazur do Francji — Ty.

Na co dzien od $wigta — ty.

I w le$nych zwierzgtach — ty.

I w ziotach i w grzybach nadzieja, ze to chyba Ty...
(1: 90)

No wtlasnie: kobieta tesknigca, zawiedziona (by uzy¢ okreslenia Simone
de Beauvoir) — trafiona w serce ,,everymanka” z wiersza Poeci, poetki stale po-
wraca na karty jej poezji, by, korzystajac z gltosu Osieckiej, opowiedzie¢ dramat
wielu — o swoim stosunku do kobiet poetka pisata: ,,Kobietg [...] rozumiem w lot”
(Turowska 2000: 148). I tak w Oczach tej malej, songu napisanego na potrzeby
przedstawienia Sztukmistrz z Lublina, odwrécony zostaje porzadek znany z balla-
dy Augusta Biirgera Lenora. W XVIlI-wiecznym utworze to umarty, wyposazony
W uczucia, miat przyby¢ z za§wiatow, by — jako upior — porwac dziewczyne i uka-
zac jej nieludzka potege tamtego Swiata. Zas w wersji Osieckiej, takze majacej na
swoim koncie pokazng liczbg ballad, doskonale obeznanej z topika bajki ludowej,
to niewierny kochanek ,,nienawidzi porankéw” (II: 512) i to don wroci¢ ma trum-
na, w ktérej lezy jego dumna kochanka. Co wigcej tutaj Pan obtoczny przebacza
»dobrej i czystej” (I1: 512) Jagnie ten desperacki akt i w gescie pocieszenia poda-
je jej lody malinowe, ktore przywodza na mys$l scene malinobrania z Balladyny
Stowackiego (Derlatka, Lambryczak i Traczyk 2003: 88). Zarowno w utworze
oryginalnym, jak i w songu Osieckiej maliny sg symbolem z jednej strony niewin-
nosci, jednosci z naturg, a z drugiej popetnionej zbrodni, ktéra — w tym przypadku
— odci$nie si¢ krwawa plamg na honorze kochanka.

Wiersz ten, przepetniony niepokojem metafizycznym, zdaje si¢ po glebszym
namysle rowniez dowodem na rozmaite fascynacje poetki mysla wschodnia.
Smier¢ ukazana tu jest jako podroz nad podréze, za§ motywy reinkarnacyjne wy-
petiaja utwor Marzenie o lataniu, co stanowi przejaw glebokiej recepcji mysli
staroindyjskie;j.

Bez watpienia wiec utwory Osieckiej usituja scali¢ doswiadczenie codzienne
cztowieka z poszukiwaniem przezen transcendencji; tkanka tych lirycznych ,,no-
wel” jest w gruncie rzeczy osocze filozoficzne.

Dzigki temu uniwersalnemu ujeciu z bohaterkami lirycznych wyznan, mimo in-
dywidualnego pigtna uczuciowych doswiadczen, utozsamialy si¢ rzesze kobiet. Istote
tego emocjonalnego dopasowania doskonale oddajg reakcje na opublikowang pod
koniec lat 80. Bialg bluzke charakteryzujaca si¢ duzym stezeniem groteski, obecng
implicite atmosferg wydarzen stanu wojennego oraz Gombrowiczowska fraza.

Autorka Dziobaka (warto dodaé: tzw. utworu aluzyjnego, parodiujacego
nagonke prasowa na tych, ktorzy mieli odwage przekracza¢ ramy narzuconego
wzorca zachowan, upodoban i wyznawanych wartosci) dazyta do tego, by staé
si¢ zbiorowg 1zg i zbiorowym usmiechem (*** Usmiechnij si¢, Polsko) swojego
pokolenia. Wedtug Ryciak Osiecka przeciez wyrdzniata ,,uwaznos¢ na co$. Jakas
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czutos¢, ktora pozwala pochwycié¢ cudzg emocje. Ale tez czujno$é, by nie patrzec
tylko sitg nawyku” (Ryciak 2015: 6).

,,Zakonserwowala si¢” — jak z przymruzeniem oka konstatuje Anna Nasitow-
ska (Pojedynki stulecia, 2018) — jako posta¢ z 56 roku, ciggle emanujaca znako-
mitg energig protestu, dajaca twarz 6wczesnemu kabaretowi. Owo $rodowisko
zardwno tworcow, jak i widzow spektakli utrzymanych w duchu variete jedno-
czylo si¢ w przezywaniu specyficznego katharsis, okreslanego przez Osiecka
jako ,,$miech porozumienia” (Turowska 2000: 48), bedacego lekarstwem na od-
razajaca codzienno$é (Legezynska, Sliwiniski 2000: 76). Satyryczno-rozrywkowa
aktywnos$¢ poetki i tworczo$¢ literacka o wyraznych tradycjach artystycznych
zapewnily poetce miano ,,dzieci¢gcia Eurypidesa i STS-u” (Osiecka 2000: 48).
Charakteryzujac przynaleznos¢ poetki do tej, by tak rzec, frakcji intelektualnej,
Ziemowit Fedecki napisal:

To sprawka Eurypidesa [...]. No, bo najwigkszy satyryk starozytnos$ci, bezlitosnie
wyszydzajacy przyziemne poczynania bogdw, potbogow, bozkow i ich natret-
ng metafizyke uzytkows, ten potgpiony tylekro¢ gorszyciel mlodziezy, ustyszat
w swojej nieziemskiej dali piosenke Agnieszki Kameleon daltonista. Tak mu sig¢
spodobata, ze postat autorce w darze okruch swojego satyrycznego natchnienia.
Trafit wprost do jej serca (Osiecka 2003: 5).

Na przekoér wichurom i niepogodom spoteczno-politycznym pisata badz o za-
gubionych i zakochanych, bronigc ich przed niesprawiedliwoscia losu, badz w du-
chu esteesowskiej liryki obywatelskiej. Poszukujac wlasnego glosu, nie odcinata
sig, jak juz sygnalizowano, od osiggnig¢ wczesniejszych, polskich mistrzow pio-
ra, co rowniez wolno odbiera¢ jako przejaw zachowan patriotycznych, licujacych
z dziataniami bardziej dostownymi. Zechciala to zauwazy¢ Janion, ktora przy-
znata Osieckiej tytul ,,ostatniej romantyczki w piosence” (Szwedowicz online).
A nicujac stynna jej frazg ,,amor szmaciany plynie ulica” (I: 30), wreczyta poetce
legitymacje¢ skamandrycka: ,,Stysze w tym Stonimskiego i Tuwima, ktorzy umieli
poetyzowac zwyczajno$¢. Ona po nich to odziedziczyta. Rozumiata, jakie sto-
wo jest wazne. Na tym polega artysta, w sztuce jedynego nazywania. Czytam
w niej zdolno$¢ do mitosci wielka 1 przerazajaca, ostra Swiadomo$¢ istnienia. Jak
Skamandryci poréwnywata zycie do tanca (por. utwér Cyganski bal). Witalizm
i zmyslowo$¢ sa u niej podszyte groza” (Szwedowicz online). Te skamandrycka
sygnatur¢ przyznata felietonom Osieckiej rowniez Ryciak, ktora za ceche wspol-
ng Stonimskiego i Osieckiej uznata umiej¢tno$¢ wyzyskania wieloznacznosci,
przewrotnosci stow w ich rozmaitych konfiguracjach (Ryciak 2015). Sama poetka
pisata o sobie i swoim pokoleniu: ,,Sg takze sprawy warsztatu: my wszyscy — a ja
na pewno — jestesmy po trosze dzie¢mi Skamandra. Takze wiec kult postaci, kult
barwnego indywiduum zaczerpneli$my z tamtego almanachu” (Osiecka 2004: 33).
Dhugo by mozna wylicza¢ wiersze wygrywane i na iScie Tuwimowskim akordzie,
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jak np. Zestowiczenie lub Kiedys na pewno, w ktoérym ,arcystowicze refreny”
w oczywisty sposob rodza skojarzenia ze sztuczkami stownymi autora Kwiatow
polskich. Z kolei wiersz Astry uzna¢ mozna za artystyczng probe powtorzenia Le-
$mianowskiego (zdaje si¢ skadinad, Ze i po nim Osiecka odziedziczyta szczegdlny
stosunek do stowa jako narzedzia wydobywania z niebytu innych §wiatow) gestu
pamigci o Urszuli Kochanowskiej i jednoczesna aktualizacje przestrogi z Dzia-
dow cz. 11, skierowanej do Pasterki. Realizowa¢ by si¢ to miato w nastepujacych
ustepach:

Biegnie Urszula dojrzalym sadem,
Astry ktaniaja jej si¢ w pas,
Wyszta juz jesien na parade,

A panna mowi: ,,Ja mam czas”.

Z pigknym imieniem czarnoleskim
powinna panna zacnie zy¢,
by u chlopakéw nie mie¢ kreski,
gdy wiosng zacznie wianki wic.

(I: 226)

Sama poetka potrafita sprawiedliwie oceni¢ skal¢ wiasnego talentu i oddzie-
li¢ go od zaslyszanych przez siebie kodéw kulturowych, np. ery romantyczne;.
W jednym z wywiadéw wyznawata: ,,Nie bytoby naszych piosenek, gdyby nie
byto Galczynskiego, gdyby nie byto Juliusza Stowackiego” (Agnieszka Osiecka.
Rozmowy w tancu... online). Zreszta z wlasciwg sobie ironia, ze $wiadomoscia
wlasnych infantylizméw w utworze Chodzony napisata: ,, Tak si¢ dzi§ czuje jak
po Wajdzie...Tak mi siermi¢znie i szlachecko, jakbym ja Kossak-Szczucka byta,
nie — Osiecky” (II: 51).

Czas jednak odej$¢ od patriotyzmu Osieckiej rozumianego sensu largo —m.in.
jako przywiazanie do polskiej tradycji poetyckiej, ocenianego pod katem jej wkta-
du w rozwdj kultury polskiej — 1 przejs¢ do patriotyzmu sensu stricto. Trzeba
jednak od razu powiedzie¢, ze prezentowany tekst nie skupia si¢ na zagadnieniu
oceny moralnej postawy Osieckiej wobec PRL-u. Oczywiste jest, ze autorka Or-
szakow dworakow nie pretenduje do miana opozycjonistki i kontestatorki PRL-
-owskiej rzeczywistosci. Rolg barda, tek$ciarza zaangazowanego, kojarzonego
z tonacja wojenno-rycerska, zmagajacg si¢ z rzeczywistoscig, odgrywat w tym
czasie w Polsce kto inny — Jacek Kaczmarski. Zwigzany, tak jak Osiecka, z sa-
tyrycznym kabaretem Pod Egida, byt autorem piesniowych syntez historycznych
i ekfraz. Godnos¢ ,,polskiej historiozof” (Pojedynki stulecia... online) zdecydo-
wanie do Osieckiej nie pasuje, a na kurs kolizyjny z rzeczywistoscia, wskutek
swojej nieufnosci, demaskatorskiego zmystu po stokro¢ czesciej wehodzit wia-
$nie autor Kantyczki z lotu ptaka. To o jego piosenkach Krzysztof Gajda napisat,
iz opisujg widziang dookota rzeczywisto$¢ przy uzyciu kostiumu kulturowego,
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a ,,mechanizmy historii, ukazane na jednostkowych przyktadach, pozostaja aktu-
alne niezaleznie od zmieniajacych si¢ koniunktur i chwilowych nastrojow” (Gaj-
da 2012: 5-6).

Nie mozna jednak i Osieckiej odmowi¢ tego, ze tworczos¢ jej bywa swiadoma
ciemnych przejawow polskosci — anarchizmu przybierajacego ponure formy i fana-
tyzmow narodowych. Dlatego nietrudno wskaza¢ w poezji songi bedace wyrazem
zgryzliwej, ironicznej, a czasami dowcipnej diagnozy spotecznej. Do tych nalezy ru-
baszny tekst o konstrukcji zblizonej do dadaistycznej wyliczanki, pod znamiennym
tytutem Czego wy chcecie od Polki?, a takze wiersz Czerwone maki na Entej ulicy.

Owa nastrojowos$¢ jednak nieustannie fluktuuje: ironiczny humor z jednego
utworu niespodziewanie ustgpuje miejsca powadze. Wszak historia z powracajg-
cego w niniejszych rozwazaniach wiersza Orszaki, dworaki zdaje sig ,,czarng dys-
koteka, nie pozwalajacg wytchna¢ ludziom ani wiekom” (II: 366). Nazwana jest
tez ,,balladg gorzka™ (II: 366), ktérej wlasne koszta stale rosna. W dodatku — jak
wynika z tej krytycznej analizy — czgsto pisana jest przez ktamcow i kuglarzy. Ma
twarz zarlocznego mitu, dla ktorego nic nie znaczy jedno ludzkie zycie. Pulsuja-
ce w refrenie onomatopeje ,,szum pawich pior” (II: 366) aktualizujg mantryczng
kwesti¢ Wernyhory z Wesela Wyspianskiego.

Z kolei utwor Nim wstanie dzien nasycony jest odwotaniami do ziemi. Zbio-
rowy podmiot mowigcy to wspolnota dgzaca do odbudowania porzadku $wiata
zburzonego przez wojng. Owo — projektowane w niedookreslona przysztos¢: ,,za
dzief, za dwa...” (I: 178) — odtworzenie na nowo tadu spotecznego ma si¢ odby-
wac zarowno wewnatrz jednostek, jak i przy pomocy sit pozaludzkich. W nowych
realiach swiezy kwiat ma zastapi¢ spalony las i poczerniaty gtog, ziemia — ciggle
jeszcze ,,cigzka od krwi” (I: 178) — wyda¢ ma nowy tan zboza, z ktorego wkrotce
,»chleby upieka si¢ w piecach” (I: 178). Artystka wyrazita tym samym naglaca
potrzebe odegnania ,,nocy” i ustanowienia §witu — wszak ,,Stonce przytuli nas do
swych rgk” (I: 178). Slad wojny za$ zablizni si¢ ostatecznie wraz z narodzinami
nowego pokolenia, ktoremu niezrozumiatg i $mieszng wyda si¢ trauma ich ojcow
wyniesiona z ,,pory burz” (I: 178). Tak pisata o wschodnioeuropejskich przesie-
dlencach w trybach historii.

To jednak — jak na supozycj¢ o rzekomym patriotycznym charakterze twor-
czos$ci Osieckiej — niewiele. Nalezy wiec po raz wtory podkreslic, iz jej zatrudnie-
niem nie bylo pisanie ostrzezen moralnych dla Polakoéw, a zapewnienie awansu
polskiej piosence poetyckiej. O tym, ,,eksportowym” aspekcie marki Osieckiej
Niesiotowski wypowiedziatl si¢ nastgpujaco: ,,dobrze zdata egzamin z patrioty-
zmu, przewozac ksigzki i teksty paryskiej Kultury, nie bojac si¢ kontaktow z Je-
rzym Giedroyciem i demokratyczng opozycja, podpisujac apele do wtadz, miedzy
innymi w obronie wigzniow Ruchu” (Niesiotowski 2012).

Ta autorka alfabetu uczuciowego, $wiadoma potrzeby uruchamiania rozma-
itych problemow w swoich tekstach, potrafita pochyli¢ si¢ i nad wydarzeniami
historycznymi, np. tymi z Marca 1968 roku. Mowa o utworze W zottych ptomie-
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niach lisci. Pozornie to ponadczasowa opowies$¢ o przemijaniu i tesknocie dwojga
ukochanych, dostrzec tu mozna jednak pragnienie odnotowania nastrojow wro-
gich Zydom w kregach partyjnych, wojskowych czy milicyjnych. Osiecka, mio-
tajac si¢ miedzy naiwng mtodzienczo$cia, petng wiary w mozliwo$¢ pokonania
praw rzadzacych $wiatem, a egzystencjalnym dystansem przygladata si¢ owej
dziejowej zawierusze, ktorej skutki trudno byto przewidzie¢: ,,Wsrod ptakoéw
wielkie poruszenie / Ci odlatujg, ci zostajg / Na tace stoja jak na scenie, / czy tez
przezyja, czy dotrwaja...” (I: 280).

Rozwazanie dramatu jednostki poddanej presji spotecznych mechanizméw
1 wystawionej na ciosy losu jest jedna z cech rozpoznawalnych analizowanej tu
poezji, cho¢ powszechnie kojarzona z Agnieszka Osiecka ,,lekko$¢” — 1 piora,
i ,bytu” (by przewrotnie sparafrazowaé tytul znanej powiesci Milana Kunde-
ry) — czgstokro¢ uniemozliwia odczytanie jej utwordw w szerszej perspektywie.
Myslenie Osieckiej bylo bez watpienia osadzone w historii Polski. Tak obecne
w jej wierszach: metafizyczna zaduma, subtelny liryzm i balladowa fabularnos¢
przyczynity si¢ do zagwarantowania przez artystke polskiej kulturze, odwiecznie
przeciez i w kazdych warunkach potrzebnych, méwiac za Niesiotowskim, enklaw
rados$ci 1 pickna (Niesiotowski 2012). Watki osobiste przenikajg si¢ w tych tek-
stach z kulturowa metaforg dziejowa, co buduje uniwersalizm omawianej poezji,
ktora — przesigknieta prastarg mysla Eurypidesa — byta i nadal pozostaje ,,dla lu-
dzi”. W tym ujeciu artystka zyskuje status patriotki codzienno$ci — jako $wiadek
i kronikarka miejskiej, afektywnej codziennosci, twarz PRL-owskiego kabaretu,
autorka satyrycznych diagnoz spotecznych, czujna obserwatorka historii majgcej
posta¢ zartocznego mitu, tworczyni hymnow dla zakochanych, wierna osiggnie-
ciom tradyc;ji literackiej. Cho¢ swa mtodo$¢ pragneta zachowac pickna i nietknie-
ta, to jednak przyszedt czas i na gorzka diagnoze, kolejny po Kochankach z ulicy
Kamiennej 1 Okularnikach, hymn pokolenia: ,,Pijmy wino za kolegow, co si¢ niby
iskry tla, ktorych jakis Bog przeznaczyl na ztom. [...]. Pijmy wino za kolegow do
dna, bo oni — to my, a my — to juz mgta” (I: 569). Mimo wilasnej $wiadomosci prze-
mijania — dostownego i symbolicznego — Agnieszka Osiecka pozostaje obecna we
wspolczesnej kulturze chociazby za sprawg wzmiankowanych juz we wstepie festi-
wali, reinterpretacji jej dorobku czy ,,odkurzanej” wcigz przez literaturoznawcow
biografii autorki Nie Zafuje. Z cala pewnoS$cia zainteresowanie postacia Osieckiej,
przybierajace na sile, przeczy deklaracji poetki, ze rozmyta si¢ we mgle.

Bibliografia

Zrédia

Agnieszki Osieckiej i Jeremiego Przybory listy na wyczerpanym papierze (2010), wstep
Magda Umer, Warszawa.

Gatczynski Konstanty Ildefons (1987), Kronika olsztynska, oprac. i wstepem opatrz. Andrzej
Drawicz, Olsztyn.



230 Klaudia Lachacz

Jacek Kaczmarski. Antologia poezji (2012), wstep Krzysztof Gajda, Warszawa.

Osiecka Agnieszka (2003), Nie narzekajmy na klimat. Piosenki i widowiska, wyb. 1 przedm.
Ziemowit Fedecki, Warszawa.

Osiecka Agnieszka (2004), Galeria potworow, Warszawa.

Osiecka Agnieszka (2009), Nowa mitos¢. Wiersze prawie wszystkie, wstep i oprac. Jarostaw
Klejnocki, t. I, Warszawa.

Osiecka Agnieszka (2013), Dzienniki 1945—1950, oprac. Karolina Felberg-Sendecka, Warszawa.

Osiecka Agnieszka (2017), Dzienniki 1953, oprac. Karolina Felberg-Sendecka, Warszawa.

Opracowania

Baranczak Anna (1983), Sfowo w piosence. Poetyka wspolczesnej piosenki estradowej,
Wroctaw.

Brach-Czaina Jolanta (1999), Szczeliny istnienia, Krakow.

Bienczyk Marek (1998), Melancholia. O tych, co nigdy nie odnajdq straty, Warszawa.

Horney Karen (1997), Psychologia kobiety, przet. Jacek Majewski, Poznan.

Foucault Michel (1987), Historia szalenistwa w dobie klasycyzmu, przet. Halina Keszycka,
Warszawa.

Fromm Erich (1971), O sztuce mitosci, przet. Aleksander Bogdanski, Warszawa.

Janion Maria (1996), Kobiety i duch innosci, Warszawa.

Klejnocki Jarostaw (2009), Zycie jak poemat. O poezji Agnieszki Osieckiej, w: Agnieszka
Osiecka, Nowa mitos¢. Wiersze prawie wszystkie, Warszawa.

Legezynska Anna, Sliwinski Piotr (2000), Poezja polska po 1968 roku, Warszawa.

Kepinski Andrzej (2001), Melancholia, Krakow.

Madurowicz Mikotaj (2015), Zmystowo-obyczajowa urbanistyka u powojennych poetow
piosenki (Jeremi Przybora, Agnieszka Osiecka, Wojciech Miynarski), w: Przestrzenie
geo(bio)biograficzne w literaturze, red. Elzbieta Kononczuk, Elzbieta Sidoruk, Bia-
tystok: 333-372.

Piwinska Marta (1984), Postowie, w: Mitos¢ romantyczna, Krakow.

Ryciak Urszula (2015), Potargana w mitosci. O Agnieszce Osieckiej, Krakow.

Starczewski Stefan (2000), Male ojczyzny — tradycja dla przysztosci, w: Mate ojczyzny.
Tradycja dla przysztosci, Warszawa.

Turowska Zofia (2000), Agnieszki. Pejzaze z Agnieszkg Osieckq, Warszawa.

Yi-Fu Tuan (1987), Przestrzen i miejsce, przet. Agnieszka Morawinska, Warszawa.

Zebruf Anna (2003), Alina i Balladyna XX wieku, w: Agnieszka Osiecka o kobietach, mezczyznach
i Swiecie, red. Piotr Derlatka, Anna Lambryczak i Michat Traczyk, Poznan: 85-95.

Zrédla elektroniczne

Agnieszka Osiecka. Rozmowy w tancu. Finezje literackie, prod. Polskie Radio S.A.,
https://ninateka.pl/audio/finezje-literackie-1996-rozmowy-w-tancu-agnieszka-
osiecka-odc-1 [dostep: 12.12.2018].

Osiecka Agnieszka, Posciel cierniowa, w: Wiersze.pl, http://wiersze.pl/wiersz/9659/
osiecka-agnieszka/posciel-cierniowa.html [dostep: 26.12.2018].

Pojedynki stulecia: Agnieszka Osiecka — Jacek Kaczmarski, rez. Jarostaw Ostaszkiewicz,
https://vod.tvp.pl/video/pojedynki-stulecia,agnieszka-osiecka-jacek-kaczmarski,39639627
[dostep: 20.11.2018].



,Ja, kiedy przysztam, jeszcze grali, ja, kiedy przysztam, $piewal r6g” — patriotyzm... 231

Ryciak Ula, Kobieta-kameleon, Agnieszka Osiecka, czyli trudna bohaterka, https://polskie-
radio24.p1/9/396/Artykul/1431592,Kobietakameleon-Agnieszka-Osiecka-czyli-
trudna-bohaterka [dostep: 18.12.2018].

Szwedowicz Agata, Agnieszka Osiecka (1936—1997), w: Dzieje.pl, https://dzieje.pl/postacie/
agnieszka-osiecka-1936-1997 [dostep: 26.12.2018].

Stowniki
Stownik jezyka polskiego PWN (1995), oprac. i red. Mieczystaw Szymczak, Warszawa.

Summary

This study concentrates on different manifestations of patriotism in the life and works of Ag-
nieszka Osiecka. The concept of ,,everyday patriotism” relates to Osiecka’s contribution, as a poet
and a writer, to Polish culture. Further, this article discusses Osiecka’s local patriotism expressed
through her affection for Polish landscapes. It also presents Osiecka as a satirist, an author of many
works performed by well-known cabaret artists.
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The metaphor features an important ability to materialize abstract phenomena,
to express subjective perception of self and the world and to learn and shape it.
Revising one of the most difficult existential topics — disease — it exposes, €.g.
the motif of battle and war, travel, punishment, but also of the market, dance or
theatre (Okupnik 2018; Domaradzki online). In Lakoff and Johnson’s theory of
conceptual metaphors, disease is described mainly in the list of terms express-
ing a downward movement (a popular orientational metaphor: sickness is down;
Lakoff, Johnson 2010: 42 et seq.). On the other hand, Piotr Szenajch and Jan Do-
maradzki, in analysing narrative representations of death and the functioning of
metaphors in the interaction between the patient and the medical personnel, demonstrate
a very wide and highly differentiated scale of common metaphors materializing the
disease and the categories, feelings and places it evokes. An analysis of maladic
tropes presented by the researchers stress their role in articulating the patient’s
experience, accustoming oneself to unwanted changes, immediate danger; they
also emphasize their function in building communication with these people who,
because of their profession or family relations, provide the patient with clinical or
therapeutic care, accompany and help him or her in everyday struggle with suffer-
ing (Szenajch 2015; Domaradzki online).

Conceptualisations of illness in works by the Polish female poets of the 20%
and 21* century (Ladon 2015: 221-238; Gradziel-Wojcik 2016a: 39-60; 2016b:
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329-346; Morzynska-Wrzosek 2017: 23-40; 2016: 147-162) also project tropes
highly inspired by metaphoric expressions used in colloquial language. They pro-
vide a significant reference for poetic models, as they are characterized by con-
ciseness and offer the possibility to introduce an illustrative explanation of what is
mysterious, non-literal and difficult to describe (Domaradzki online). What is con-
ventional, coded in the language system, in culture, interpreted and symbolically
experienced (Domaradzki ibid.) becomes a starting point for the creation of new
constructs and complexes expanding the meanings commonly known to language
users. Numerous and very differentiated reformulations take place within poetic
metaphors, generating new qualities and values, initiating atypical relationships
shaping the intended vagueness, accentuating overstepping the existing standards.

Poetic metaphors propose their own flickering sense, impossible to be un-
ambiguously translated, remaining in the sphere of suggestion (Ricoeur 1989:
123-154). They model cognitive schemes, in which transformations escape ste-
reotypical procedures, and which are, to a significant extent, established, as Te-
resa Dobrzynska observes, “by a combination of psychological and biographical
conditions, as well as individual connotational content” (Dobrzynska 2000: 109).
Following semantic innovations, reconstructing a suggested sense encourages
explanations concerning their dimension, in both aesthetic and epistemological
terms (Michalski 2010: 226-231). Such inspired explanations, in the context of
anthropologising literary reflection, draw attention to the links between maladic
metaphors and the issue of self-cognition'. They determine the type of research,
in which, e.g. metaphors function as representations of significant aspects of self-
understanding, signal the struggle of an individual with redefining their identity in
a multi-faceted situation forced by the experience of sickness or loss; characterize
various aspects of individual existence destabilisation initiated by this experience.
Those tropes, interpreting the dynamism of subsequent shifts within the frame-
work of self-understanding (Strauss 2008: 95 et seq.), describe the psychophysical
sphere of the subject, cognitive processes, emotions, perception, determined by
pain, fear, dramatically experienced narrowing of one’s own presence in the world
(Chirpaz 1998: 78-88). The scope of issues investigated in this paper include an
attempt to formulate, to rationalize the sense of insecurity, disruption of the conti-
nuity of existence, loss of control over one’s own body and life, concretized both
in single metaphors and in their series, constructing extensive fragments of lyrical
narrations. Maladic metaphors in contemporary Polish poetry written by women
are additionally specified, among others, by features of somatic dysfunction, its

! Its anthropologic orientation is founded on the assumption that the stylistic, linguistic and
compositional shape of the text can be interpreted as representations of various aspects of human
subjectivity, its expressions. This inspires the reader to also perceive in the literary text the problems
of constructing identity, to searching within the text representations indicating the specificity of sub-
jective experiences, see Nussbaum (1990), Brady (1996: 951-959), Czapik-Litynska (2007: 27-37),
Rembowska-Pluciennik (2004), Morzynska-Wrzosek (2013).
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specificity, related pain and its intensity, the effect on the mental condition and
progressive indisposition due to the passage of time.

Self-observation carried out in metaphoric personalisations, exposing suffer-
ing, loneliness, exclusion, places the body in the central place. An ailing body
which is disobedient and, at the same time close and arousing tenderness, may
also be hostile and intensify the feeling of impatience and is a source of myste-
rious, real danger. The body as the basis for constructing the identity of an in-
dividual, the prerequisite for shaping the presence of the subject in the world,
“transparent” in everyday life, treated by healthy people as an submissive tool,
usually unnoticed, becomes the focal point when it starts ailing, when it is exces-
sively weak or tired. It comes to the fore when a certain limit of its fitness, attrac-
tion is broken when its functionality is strained to the degree that it disorganizes
the previous existence of the individual. This is the moment when an intensified
feeling of limitation emerges, a reflection on the fragility, finiteness of one’s own
body, and therefore also of one’s own “self”.

Metaphorical conceptualisations of the body, more or less awkward, unstable
and disturbing, imposing the need for subjective compliance, are often based on
the direct juxtaposition “myself'is the body” and “the body is an item™2. Within this
scope of imagining, various types of models can be distinguished, characterizing
the issues related to breaking the boundary of the body, penetrating inside,
poetically projecting the confirmation and surpassing the materiality of one’s
existence.

Susan Sontag (2016) observed that one of the most often metaphorised diseases,
apart from tuberculosis and AIDS, is cancer. This type of ailment, in common met-
aphors (existing not only in the medical discourse but also in the media rhetoric)
is often presented as an aggressor, which is proved by numerous conventional mil-
itary-type combinations (Fuks online), e.g. “cancer invades”, “attacks suddenly”,
“cancer is a hidden enemy” (Domaradzki online). This category allows us to realize
complex abstractions: “disease” and “health”, marking a clear distinction between
them. It also triggers a series of associations stressing the need to mobilize, to im-
mediately undertake — both by the medical personnel and the patient — dynamic
actions, explicit, strongly counteracting its development (e.g. “activate the body’s
defence mechanisms”, “fight cancer”, “conquer cancer” (Domaradzki online).
Also in the contemporary works by female poets, cancer is characterized through
formulas referring to metaphors functioning in the natural language. It is present-
ed, e.g. as disaster, defeat (“w piersiach dwoch silikonowych kulach / bombach
tykajacych wiekuisty stygmat/matka zostawita katastrof¢” [“in breasts two silicone
balls/ticking bombs eternal stigma/mother lefta disaster] (Augustyniak 2017: 63)),
is gets revived: it occurs as a predator that nests in the body, an internal parasite

2 This type of maladic metaphors is discussed in B. Morzynska-Wrzosek, Choroba i jej meta-
Jfory we wspolczesnych narracjach maladycznych polskich poetek [Disease and its Metaphors in
Works of Contemporary of Polish Female Poets] (in print).
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destroying it (,,z jedng tylko wada zlosliwego somla / co to zjadal piersi kosci
ptyny ustrojowe” [“with only one defect of a malicious code / eating breasts bones
bodily fluids™] (Augustyniak 2017: 56)), as well as a human being with patho-
logical tendencies, provoking violence-related actions (,,0baj gwalca / mozliwosci
wywinigcia si¢ / o profesji raka $wiadczg nie najlepiej / tak morfina jest na koniec”
[“both violate / possibilities to evade / they do not reflect well on the cancer pro-
fession / so morphine is at the end””] (Augustyniak 2017: 61)). The quoted exam-
ples of poetic metaphors originate from the latest volume of Anna Augustyniak,
titled dzigki bogu [thank god], in which the author presents, among others, her
experiences related to breast cancer. The descriptions push to the background con-
cretization of hospital spaces, typical situations and props, or anticipations con-
cerning recovery. On the other hand, they clearly introduce a perspective marked
by subjective permanence in the boundary situation, accompanied by the feeling
the threat of death, awareness of self-perception by the suffering body, its defor-
mation, and overwhelming, progressing weakness. The poet emphasizes that this
experience is close to women representing various generations, not only those
nearest but also much more distant. For instance, the main character in the poem
marihuana [marijuana), is a Siberian ,ksi¢zniczka z Ukoku” [“the Ukok Prin-
cess”] living twenty-five hundred years ago (Landau 2014, online; The Siberian
Times reporter 2012, online).

The collection of poems by Augustyniak conceptualises sensitivity to a sick
body, its painfulness, marking with dysfunction; it brings many images trigger-
ing metaphors constructing physical infringement of body limits, and the scale
of sensations evoked by this act. One of the poems, describing breast removal,
a dramatic experience for the woman, emphasizes the experiencing of one’s body
through infringement of its completeness, deficiency classified as an irretrievable
loss and related feeling of destabilisation, suffering:

1.

pod moja skora nie ma rekwizytu
stréj lezy nie nalezy si¢ przygladac
bezuzytecznym strukturom

nie uciekne od tego nie uciekniesz
mdwig mi teraz jeste§ do strawienia
az staniesz si¢ brakiem rzeczywistym

2.

z kilograma wigcej sktada si¢ stroj
dla maski dla oka w biustonoszu

na widok publiczny otwarto mi ciato

stréj nie zakryje wydobywania na jaw
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1.

[under my skin there is no prop

the costume fits, you shouldn’t gaze

at useless structures

I will not run away from, you will not run away
they say, now you are bearable

until you become an irretrievable loss

2.

my costume weighs one kilogram more
for a disguise in my bra

my body was opened for public view

the costume will not cover the exposure]
(Augustyniak 2017: 59)

The concept of metaphorical imaging of individually perceived surgical pro-
cedure very clearly demonstrates the revised permeation of two important aspects
of self-experience in a terminal illness. On the one hand, there is an irreversible
body injury, a wound, and questions about uncertain future; and on the other, the
awareness of social classification of the altered appearance of the woman, assess-
ments of her body by other people in the context of cultural expectations, and
norms defining the category of femininity specified by those expectations. A sur-
gical skin incision, penetration inside the body, reveals its imperfection and crisis,
but it is also an activity with the aim to rescue, one of the first stages of oncologi-
cal treatment. However, the female character not only focuses on the course of her
hospitalisation and accompanying physical pain and uncertainty. Facing imminent
danger, she does not forget the look of other people, close relatives and strangers,
with the culturally accepted observation of a female figure, assessing the attributes
of her gender. The mechanism of her perception is shaped by “the man’s eye”,
which stops at selected fragments of the body (Melosik 1996: 75 et seq.). The
woman is aware that one of the most significant details of her image, determining
her social attraction, has just been removed. She focuses on this new imperfec-
tion and, describing the empty place after the removed breast as “bezuzyteczna
struktura [“useless structure”], concentrating on keeping symmetry in her figure,
tries to hide it from the gaze of others. Including the social perspective, potential
external evaluation affects the desire to reconstruct her former look and to recover
its lost regularity. This procedure is illustrated by a series of metaphors applying
terminology typical for manifesting femininity, focusing mainly on selected ele-
ments of the body, frequently pointing out the outfit, the main aim of which is
to hide it (e.g. ,,pod moja skora nie ma rekwizytu” [“there is no prop under my
skin], ,,strdj lezy” [“the costume fits”], ,,str6j nie zakryje wydobywania na jaw”
[“the costume will not cover the exposure”] or ,,z kilograma wiecej sktada sig
stroj” [“my costume weighs one kilogram more™]).
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In the entire poem of Anna Augustyniak, particular importance is put on what
physically does not exist — a loss, a removed organ. But also, by implication,
a scar on the skin, the body marked by the surgical intervention. They become in
the subjective self-understanding a mark of damage, body injury, invalidating its
harmony. They define a turn in the process of shaping the identity of the woman
suffering from breast cancer. In her self-experience through the body, she articu-
lates irretrievable breach, invalidity of the whole; she emphasizes that the dramat-
ic loss is also recorded as aesthetically classified change. It concretizes disability
and deformation, progressing weakness and intensifying pain, which directs at-
tention towards the transience and fragility of existence and exposes individual
transformations characterised by atrophy, intimacy and loneliness. A poetically
manifested loss, an empty place, their metaphors are connected by a specific kind
of surplus, which causes that the amputated breast wound will never turn into
a scar. In this way, the author defines “This mark of injury, which lasts [...] long
or may never be erased, is a constant painful presence of what is absent” (Skarga
2004: 90).

Another metaphoric classification of a wound is presented in texts by Ludmita
Marjanska and Teresa Ferenc. In both poets, surgical skin incision is, among
others, a symbol of a positively valued change:

Na chirurgicznym stole znow

leze nakryta chtlodnym przescieradtem
znieczulona nieobecna rozdwojona
miedzy tym co przezytam

a wyobrazonym

wierzac w chirurga

w sprawnos¢ skalpela

nieomylnos¢ reki

przywraca moim nogom
taniec i rado$¢ ptywania

[On the surgical table, again

I’'m lying covered with a cold sheet
anaesthetized, absent, split
between what I experienced

and what is imagined

believing in the surgeon

in scalpel efficiency

sureness of his hand

restores to my legs
dance and joy of swimming]
(Marjanska 2003: 225)
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— To si¢ zalata zaro$nie zazyje
znowu bedziesz bogata
w dni noce lata

[~ This will be fixed, skinned over, healed
you will be rich again
with days nights years]

(Ferenc 2012: 31)

The above fragments, concretizing the indisposition of the patient, the need to
carry out the procedure, introducing the figure of the surgeon and the situation in
the operating room, indirectly trigger a number of suggestions concerning a breach
of skin integrity. Metaphorical manifestation of surgical cutting directs the atten-
tion not only to the confrontation with one’s own physicality and its weakness,
with inexorable finiteness. Surgical intervention brings hope for improvement of
the ailing body, recovery of the previous fitness, but also becomes a starting point
for the reflection covering much wider issues. It concretizes a desire to distance
oneself from prior sensations, intensifies memorial experience and exposes their
personal dimension.

The situation described in Marjanska’s poem — an exposed body, operating
table, preparations for the surgery — emphasizes the loss of consciousness under
the influence of administered medications (,,znieczulona nieobecna rozdwojona”
[“anesthetized, absent, split”]), evoked by anaesthesia the state of suspension
»,miedzy tym co przezyla / a wyobrazonym” [“between what I experienced / and
what is imagined”]. She records, first of all, the current moment, leading to expe-
riencing its particular pausing, immobility, the aim of which describes the prepa-
rations for what is about to happen. The moment described is not isolated from
the past and future, but only defined as a point that can be reached after a long
journey, or from which further journey can commence?. Self-understanding in the
“between” category is characterized by artificial elimination of physical suffering
and a direct focus on body requirements, its susceptibility to pain and injury, and
automatic subordination to them. This is determined by surgical cutting, waiting
for this cutting, which, however, does not result in fragmenting the body and the
existence of the subject, but defines their multi-faceted re-evaluation. Its meta-
phorical imaging — ,,wierzac w chirurga / w sprawno$¢ skalpela [“believing in the
surgeon / in scalpel efficiency”] — by triggering a complex set of dependencies
conditioned by the presented space and type of doctor’s activity, articulates, in
a particular way, here and now, exposes a naked, defenceless body on the operat-
ing table. It strengthens the somatic dimension of the existence, emphasizes its
tangibility and attachment of the subject. It directs the attention towards the body,

3 This situation is additionally described by Joanna Gradziel-Wojcik (2016a: 52) as “new begin-
ning, a certain re-birth”.
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which after the surgery, in better condition, will again become a source of self-ex-
perience in the sense of security and continuity, perceiving one’s own autonomy.

Metaphorical illustrations of surgical cutting, which not only intensifies self-
perception through the body and its biology, take different forms in contemporary
women’s poetry. In poems by Ferenc, originating from the cycle Szpitalne okno
[Hospital Window], they are also linked to the issues of self-experience, but here,
the attention is directed clearly to what has passed. In the quoted piece, titled Ciafo
wiersza [Poem s Body], the reflection is determined by the mental return to the ex-
perience from a distant past, pacification of a family village in the Zamos¢ region
in 1943 and the tragic death of loved ones*. Its main topic is a traumatic memory,
impossibility to eliminate, reduce its impact, crushing and prolonged suffering
that entirely disintegrates the process of shaping the identity of the subject (,,Nie
umiem patrzeé¢ / Nie umiem widzieé / Zyé nie potrafie” [“I cannot look / I cannot
see / I cannot live™]). In this situation, the present physical injury, surgical cutting,
is recalled, and one of the elements reinforcing its imagining is the juxtaposition
with the motif of fire, typical for the poet (Wadolny-Tatar 2016; Legezynska 2009:
156-160). The semantics of this element is established here by the cultural image
reduced to extermination and destruction (Legezynska 2009: 158). It concerns not
only the past, but also the present, since in spite of the passage of time, the loss
is still painfully experienced, and the order of the private world, abolished many
years ago, has not been rebuilt. The efforts to alleviate past dramatic experiences
are judged to be pointless, and they are accompanied by a deep feeling of power-
lessness. Additionally, breaking the time continuity principle and its collision-free
passage are emphasized (,,— Kalendarz sptonal / jak czasu aniot...” [“The calen-
dar burnt down / as the time angel...”’]), which determines self-understanding in
a paused state, in a situation deprived of natural dynamism (,,— Tyle papieru o nic /
Tyle stéw bez oddechu bez wiary” [“So much paper for nothing / So many words
without the breath, without faith”]). In this poetic projection, a clearly outlined
metaphorical manifestation of surgical intervention is to bring relief to an ail-
ing body, but first of all, the mark on the skin (,,zalata zaro$nie zazyje” [“will be
fixed, skinned over, healed”]), brings the hope for stopping internal devastation,
overcoming the tension it evokes (,,Wtasnie ci¢ ozywiamy / Talita cum” [“We are
just bringing you to life / Talita cum™]). The cutting opens the subject to a new
experience, guarantees life energy, which will dismiss the struggle with the past,
will help to regain control over what brings destabilisation, what stubbornly stays
in memory. Thus, the metaphorical interpretation of the cutting does not revise
the physical pain and attempts to avoid it or minimise its perception. Constructing
an endeavour to discharge the tensions accumulated for years by the victim and
witness of the tragic death of her family, the extermination of the community and

4 This subject matter determines the poetic works by Teresa Ferenc (Wadolny-Tatar 2016:
239-257).
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the place, it confirms building of the significance of a wound enriched with as-
sociations going beyond the material sphere. It realises the belief of an individual
in the possibility to redefine oneself, additionally specified by finding the rules in
order to “(regardless of the result) make a new covenant (pact) with the world”
(Wadolny-Tatar 2016: 251).

In poetic women’s narrations of the 20" and 21 centuries, dysfunction,
a progressive loss of control over everyday activities, entering, or rather “being
thrown” into the trajectory of unwanted change, noticeably project complex ques-
tions about the body, about the need to redefine the category of intimacy. The
patient is under pressure related to a very strong feeling of lamination, powerless-
ness, an inability to conceal suffering and shame, and is often accompanied by the
feeling of exclusion, loneliness and failure. Strong self-experience through the
body determines pain, fatigue, tensions evoked by them and disintegration. The
body, eluding the control of the subject, disabled, causes anxiety and irritation,
but also a desire to find out what is inside and what is the cause of the progres-
sive weakness. Modern technology can be helpful here, offering the possibility of
penetration into the body with the use of specialist equipment enabling diagnostic
and/or therapeutic actions (Rakowski 1999: 170). The effects of its functioning
— recognizing what is directly unavailable to the senses — are used by one of the
models for metaphorical manifestation of the sick body.

The motif of an image, X-ray documenting the health status, occurs, among
others, in the poems by Aneta Kaminska. In her volume Czary mary (hipertekst)
[Hocus-Pocus (Hypertext)], characterizing self-experience in disease, the author
returns multiple times to the thyroid gland scintigraphy, placing beside its poetical
description authentic results and specialist images performed at the nuclear medi-
cine sites. The examination, consisting in administering to the patients chemical
agents labelled with a radioisotope, the aim of which is to detect irregularities in
the organ functions (Budlewski, Franek 2009: 37—41, online), is described by the
poet as follows:

(nie wiem kto jest

na zewnatrz czyms kropig o szyby czyms$
trzeszczg w stuchawce)

serce sie¢ trzesie raz lewe raz prawe

lekarze nuklearni
maja gotowe
uczucia i bezpieczenstwo

promienna promienista
napro
mienio
wana
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[(I don’t know who is

outside, something is sprinkling against the pane something
is cracking in the stethoscope)

the heart is shaking once left once right

nuclear doctors
have ready-made
feelings and safety

(oo ]
radiant radiating
ir
radiat
ed]

(Kaminska 2007: 40)

caly czas zapominam Ze jestem juz napro-
mieniowana, id¢ na impreze¢ poetycka

[all the time I forget that I am already ir-
radiated, I’'m going to a poetry party]
(Kaminska 2007: 40)

otwieram

si¢

na przestrzat

przeswiecam przenikam i stucham
pukania od $rodka dzwonienia i dobijania
(si¢ oraz mnie)

nie mysle¢
czym jestem
od spodu

[Tam

opening

right through

showing penetrating and listening

knocking from outside ringing and banging on
(to me)

not thinking
what [ am
underneath]
(Kaminska 2007: 39)
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The imagining of a sick body undergoing examination is specified by meta-
phoric juxtapositions stressing the fact of exceeding its boundary, the possibility
to penetrate inside (“otwieram / si¢ / na przestrzal / przeSwiecam” [opening /
right through / showing ]). The poem also reports its spatial dimension, identified
organs, and processes occurring in them. The specificity of the interior is deter-
mined by peculiar density and by the matter projecting it — living, warm, and full
of motion — which is recorded by the image (Gradziel-Wojcik 2016a: 55-56),
documenting “underneath”. The procedure resulting in reaching what is hidden
does not show any signs of violence, it does not bring any deformation or destruc-
tion, but nevertheless, it causes anxiety. The dynamism of the situation creates
the emotional state of the patient, dominated by her disorientation, incomplete
understanding of the clinical reality, and the entire focus on the body subjected
to the procedure. In the above-quoted fragments, particular attention is drawn
to the lexeme ,,napromieniowana” [“irradiated], indicating the introduction of
a radioactive substance into the body in order to locate pathological changes and
differentiate the type of their hyperactivity (Budlewski, Franek 2009, online).
Persistently repeated in various forms, it brings associations with tissue damage,
suffering and irreversible destruction leading to extermination. The exposure of
this element of the described examination projects strengthened self-perception as
a psychosomatic entity. It also emphasizes the changes taking place and the fact of
undergoing diagnostic and treatment procedures. However, the body, penetrated
by radioactive elements, X-rayed, still remains a mystery to the individual. The
organic, physiological level of existence and its complicated functioning is not
unnoticed, but it is not fascinating and does not lead to any radical redefining of
self-understanding. Discovering one’s own, usually hidden, interior rather leads
to expressing the acceptance for the existence, within one’s own body, of a close
but at the same time inaccessible sphere. A conscious contact with this sphere re-
sults in consenting to the truth that the dimension invaluable for the identity of the
subject, determining its very nature, remains virtually unknown (Brach-Czaina
2003: 114). What is definitely more important is the return to everyday activities,
the previous rhythm, undisturbed by a hospital stay, modelling self-experiencing
in the feeling of safe continuity (e.g. ,,ide na impreze poetycka [...] zostawiam
walizke w schowku, wchodze do sali rozmawiam ze znajomymi [...] id¢ gdzie$
z Asig Meller rozmawiamy, trzymam ja mocno za p¢telke od ptaszeza” [I’'m go-
ing to a poetry party [...] I'm leaving the suitcase in a locker, entering the room,
talking to friends [...] I’'m going somewhere with Asia Meller, we are talking, I’'m
holding tight the loop at her coat”] (Kaminska 2007: 40).

Fascination with the body, its interior and the possibility to exceed the ma-
teriality of one’s existence are also key motifs in Halina Poswiatowska’s poetry.
Their poetic presentation very often exposes the metaphoric image of “the body
is a container”, which determines the use of the preposition “in”, or particularisa-
tion of the boundary infringement mechanisms (Morzynska-Wrzosek 2003: 156
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et seq.). The constant search for new formulas for exposing and overcoming the
burden of the sick body, “extending boundaries of existence”, leads to a specifi-
cally understood vampirism?:

w $rodku mnie

rozrasta si¢ drzewo
galezie ciasno
przylegaja do moich zyt
korzenie

krew moja pija
brunatnieja

zaschle usta moje

[inside me
a tree is growing
branches are closely
adhering to my veins
roots
are drinking my blood
browning
my dry lips]
(Poswiatowska, 2015: 166)

Crossing the boundary of the corporality imagined in this poem describes
supernatural closeness between the “self” and the natural world. It also reveals
a tendency to saturate this type of confrontations with aesthetic values. They
are constructed by metaphorical harmonies, presenting gradual changes occur-
ring in the body, its progressive impairment, modelling the visualisation of the
interior shrouded in mystery, and signalise the specificity of disease conditions.
They reveal the feeling of existence of what is hidden under the skin, alive and
pulsating, yet remaining unknown. The repertoire of measures, establishing and
consolidating visual and haptic values, concretizes the progressive resemblance
of the subject to one of nature’s creations and an ambiguous situation implied by
this fact. This exceptional relation, specified by the intensive feeling of closeness,
intimacy of touch, physical “adhering”, and the awareness of immediate danger
is examined here. It confirms the loneliness of the suffering individual, focusing
entirely on herself, her exclusion and helplessness, as well as an intensified feeling
of transience.

The poetic presentation, recording the juxtaposition of the progressive disease
and life energy being transferred from the subject to the tree, is based on metaphors
concretizing the phenomenon of filling the body with a living, growing, alien

3 Grazyna Pietruszewska-Kobiela (2014: 168 et seq.) observes that Poswiatowska’s works fea-
ture vampirism a rebours.
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being. This experience and its inevitability strengthens the conviction of its mate-
rial nature, but also that this materiality can be questioned and, then, it becomes
possible to exceed individual limitations. The values referred to in the metaphoric
presentation disclose the intention of removing human features, invalidating
boundaries of the “self’s” body; deny, and at the same time confirm its real shape.
They describe the transformation of a sick subject into something that is not
human, with the changes not only applying to the interior of the body but also visible
on its surface (“brunatniejg / zaschle usta moje” [“browning /my dry lips]). Thus,
the use of measures spectacularly combining two different orders — the world of
nature and the human world — makes it possible to engage in a game with the
material dimension of existence, marked with a somatic dysfunction, in order to
save oneself from the extremity of absence. Forming a hybrid and transforming
one being into another deprives an individual’s death of its violence and extends
the boundaries of what is human (Pietruszewska-Kobiela 2014: 175).

Disease is an unwanted metamorphosis affecting all dimensions of the exist-
ence; it is related to the need to articulate experiences, understanding the mystery
of prolonged disability and waiting for what is ultimate. However, patients do not
have at their disposal a multi-dimensional scale of measures expressing different
types and degrees of pain intensity, fatigue after attacks, particular sensitisation
to the perception of their body, constant rebuilding of attitudes towards the body,
themselves and external factors. The insufficiency of the language describing self-
experience in the disease was suggestively described by Virginia Woolf:

Finally, among the drawbacks of illness as a matter for literature, there is the pov-
erty of the language. [...] let a sufferer try to describe a pain in his head to a doctor
and language at once runs dry. There is nothing ready-made for him. He is forced
to coin words himself, and, taking his pain in one hand, and a lump of pure sound
in the other (as perhaps the inhabitants of Babel did in the beginning) so to crush
them together that a brand new world, in the end, drops out (Woolf 2000: 31-32).

In a maladic reflection, the struggle with the insufficiency of language re-
sources concretizing the experience of a health loss is confirmed, among oth-
ers, by metaphors. Their analysis, aiming at reaching the sense produced within
them, is facilitated by finding motivation, an attempt at harmonious integration
into the immediate environment — e.g. a fragment of or entire narration, as well
as stressing biographical conditions. Additionally, an anthropologically-oriented
literary reflection leads to associating metaphorical expressions with experiencing
the “self” and of the external, revising cultural processes resulting from defining
the text as a cognitive and aesthetic testimony directly related to a situation of the
human being (Czapik-Litynska 2007: 35-36).

Although the above-discussed examples of metaphors referring to the sick
body in the contemporary works of Polish poets trigger a classical model of its
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presentation, they offer original solutions. Focusing the attention on identifying
the “self” with the body, and describing the body as an item, they apply innova-
tive associations, as well as “the subtle and multi-dimensional system of allusion”
(Dobrzynska 2000: 111). They use multi-faceted concretization of the self-obser-
vation act, characterized by physical suffering, pain, uncertainty, present a body
that is weak, mutilated, and accentuate a sharpened sense of transience, limitation
of the subjective existence®. Metaphors also conceptualise a more extensive pro-
cess of self-determination “in” and “towards” the world, in a sensual and emo-
tional movement, in a situation of a painful change, marking it with particular
tension, fascination, acceptance of the mystery, as well as the desire to invalidate
one’s own corporeality to save oneself from the ultimate disappearance.
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Summary

This article discusses selected metaphors of the sick body used in the works of Polish female
poets in the 20th and 21st centuries. The analysis adopts the perspective of anthropological studies and
reveals that these metaphors function as a representation of essential aspects of one’s perception and of
an individual’s struggle to redefine their identity in a situation of health loss. The metaphorical expres-
sion of the sick body is most often tangible and refers to the classic image of “a body as a container.”
As far as an indicating scope of imaging is concerned, one may find various types of metaphors which
characterise issues relating to the acts of breaking body boundaries as well as penetrating it, which is to
be viewed as the confirmation of going beyond the physicality of one’s existence.
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2017 erschien der dritte und letzte Teil Elzbieta Cherezinskas Trilogie Odrod-
zone krolestwo [Das auferstandene Konigreich] (Cherezinska 2012, 2014 und
2017). Im Nachwort kann jeder nachlesen, was der Anfang dieser drei Roma-
ne liber die Zeit der territorialen Zersplitterung Polens war. Cherezinska erzihlt:
»Mato znany krdl, trudny do ogarnigcia czas, zawieruchy rozbicia dzielnicowego.
Mo¢j wydawca powiedzial: ,Czy mogtaby si¢ Pani temu przyjrze¢? To moze by¢
polska gra o tron, gra o Polske w tym ksztalcie, jaka jg teraz znamy*.” [,,Ein nur
wenig bekannter Konig, eine schwer zu fassende Zeit, das Wirrwarr der territori-
alen Zersplitterung. Mein Verleger sagte: ,Konnten Sie es sich ansehen? Es kann
ein polnisches Spiel um den Thron sein, ein Spiel um Polen in der Form, wie
wir es heute kennen‘.*] (Cherezinska 2012: 733). Die Idee des Verlegers lasst
einen eigentlich stutzig werden und kein hochwertiges Werk erwarten oder ganz
im Gegenteil ein neues Palimpsest im postmodernen Sinne. George R. R. Mar-
tins A Game of Thrones (2011), der erste Teil der Fantasysaga The Song of Ice
und Fire erschien bereits 1996 und veranderte bekanntlich das Genre der Fantasy.
Unglaublichen Ruhm weltweit und weitere Aufmerksamkeit auch auflerhalb der
Fantasy-Leser erlangte die Fantasysaga von George R. R. Martin dank der HBO
Serie A Game of Thrones, die 2011 begann und sich immer groerer Popularitit
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erfreute. Die Handlung von A Game of Thrones spielt in einer fiktiven Welt, die
Ahnlichkeiten mit dem europdischen Mittelalter aufweist. Westeros, der eine der
zwei Kontinente in dieser Welt, ist in sieben Konigreiche aufgeteilt. Im Norden
ragt eine riesige Eis-Mauer in den Himmel, die die K&nigreiche vor den Gefahren
aus dem Gebiet des ewigen Winters schiitzt. In Essos, dem zweiten der Konti-
nente, kimpfen die Stammesgruppen (Khalasare) und ihre Anfiihrer (Khals) des
dortigen Reitervolks Dorthraki um die Macht unter sich. Unter den Adelshdusern
auf Westeros kommt es bald zum offenen Thronkampf. Zusétzlich zu den sieben
Adelshdusern wollen in Essos zundchst Viserys und dann Daenerys Targaryen
als Nachkommen der vor Jahren abgesetzten Konigsfamilie von Westeros, den
Thron zuriickerobern. Wahrend der Thronkdmpfe ignorieren die Adelshiuser die
Warnungen, die von der Nachtwache der Mauer im Norden kommen, dass sich
dort eine Gefahr durch die sog. Anderen anbahnt'. Die Handlung des Romans ist
insgesamt sehr vielschichtig. Sie umfasst zahlreiche Erzéhlstringe sowie komplex
gezeichnete Figuren und enthidlt Anspielungen nicht nur auf die reale Geschich-
te, sondern auch auf Gesellschaftsverhéltnisse und Politik sowie auf viele phi-
losophische und gesellschaftskritische Ansédtze. Der Ruhm des Romans und der
Serie lebt von ihren Uberraschungsmomenten im Handlungsverlauf. Nicht selten
kommt eben ein Hauptprotagonist um, der den Handlungsverlauf bestimmt und
ein Sympathietréger ist.

BERUHRUNGSPUNKTE
Formales

Die Intertextualitit von Korona sniegu i krwi [Die Krone aus Schnee und
Blut] und A Game of Thrones lésst sich schon duBerlich beobachten. In beiden
Romanen treffen wir auf dhnliche Paratexte. In ,,A Game of Thrones* wird der
Leser mit einer Landkarte unterstiitzt und genauso in Korona sniegu i krwi. Zu-
sétzlich enthélt das polnische Pendant einen Stammbaum der polnischen Konige.
Beide Romane verfiigen zudem {iiber einen Anhang mit der Auflistung der wich-
tigsten Adelshduser und ihrer Ausrufe wie z.B. in 4 Game of Thrones* House
Stark — ,,Winter is coming® (Martin 2011: 813-815) und in ,,Korona Sniegu i krwi‘
Piastowie Straszej Polski — ,,Niepodzielni“ [,,die Piasten des Alteren Polens — ,die
Untrennbaren‘*“] (Cherezinska 2010: 720). George R.R. Martins Roman beginnt
mit einem einleitenden Prolog. Danach wird der Text in einzelne Kapitel aufge-
teilt. Erzahlt wird aus der Sicht einzelner sich abwechselnder Personen, mit deren
Namen das jeweilige Kapitel betitelt wird. Dem Leser wird die Sicht von u.a.
Eddard, Sansa, Tyron oder Daenerys geboten. Dariiber hinaus ist insbesondere
fiir A Game of Thrones charakteristisch, dass die Figuren, aus deren Sicht erzahlt

! Im Original the Others, die in der Film-Serie allerdings White Walkers heifien.
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wird, duflerst dynamisch gezeichnet sind. Thre Taten und Entscheidungen sowie
ihr Schicksal tiberraschen den Leser immer wieder. Damit geht vor allem in Be-
zug auf George R. R. Martins Saga die Frage einher, wie verlésslich die Sicht
der Figuren ist, die einer stdndigen Wandlung unterliegen, zumal vier von ihnen
noch Kinder sind und sie alle entweder der einen oder der anderen Konfliktseite
angehoren, entweder Stark oder Lannister (Walker 2015: 73-74). Die Antwort
auf diese Frage lautet: gar nicht verlédsslich. Die Kapitel enden meist mit einem
offenen Ende, mit einem Cliffhdnger, und sorgen auf diese Art und Weise fiir
zusitzliche Spannung (Soffner 2017: 32). Fiir welche Textaufteilung und Narrati-
on entschied sich Elzbieta Cherezinska? Nach drei einleitenden Kapiteln, die mit
Jahresangaben betitelt werden und auktorial gestaltet sind, wechselt die Narration
zur personalen Sicht der einzelnen Figuren wie Przymyst, Lukardis, Henryk oder
Mechtylda. Hier ist jedoch eine kleine Ausnahme darin zu sehen, dass Elzbieta
Cherezinska auch Gruppenfiguren eingefiihrt hat wie z.B. die Zarembas. Die Fi-
guren in Korona sniegu i krwi sind zwar keineswegs flach oder statisch, aber ihre
Entscheidungen sowie Schicksal sind vorhersehbar und auch ihre Verlésslichkeit
kann schnell tiberpriift werden, zumal durch die enge Anlehnung an die Geschich-
te, der Verlauf der Handlung vorweggenommen wird. Der offene Charakter der
Kapitel ist zwar viel weniger ausgepragt, aber er ist wahrnehmbar. Die Kapitel-
struktur ist daher insgesamt weitgehend wie in A Game of Thrones gestaltet zu be-
urteilen. Diese Ahnlichkeiten driingen sich auf und dies auch ohne den expliziten
Verweis auf das Zitat des Herausgebers. Es liegt auf der Hand, dass wir hier einen
weltberiihmten Roman haben und einen weiteren, der ihm nacheifert. Ist Korona
sniegu i krwi aber nur eine Reproduktion wie Pierre Bourdieu (1999) manche
Werke definiert, die lediglich den Erwartungen und Sanktionen des literarischen
Marktes folgen? Dagegen sprechen aber Bogustaw Bakutas (1994) und Danuta
Dobrowolskas (2013) Erkenntnisse, dass der polnische historische Roman insge-
samt sehr postmodern und bewusst intertextuell ausgerichtet wird.

Die erzahlte Welt

In beiden Romanen spielt die Handlung im européischen Mittelalter und der
Entwicklungsstand entspricht der iiblichen Vorstellung tiber diese Epoche. Es sind
Burgen mit ihren Herrschern und Rittern sowie dem einfachen Volk. Errungen-
schaften der modernen Welt wie Fabriken, moderne Kommunikationsmedien,
Computer oder Autos fehlen. Dafiir werden, wie im Mittelalter iiblich, Hof- und
Ritterturniere veranstaltet. In A Game of Thrones wird unter anderem ein Ritter-
turnier zum Ehren der koniglichen Hand beschrieben (Martin 2011: 293-299) und
in Korona sniegu i krwi ein Ritterturnier in Nysa (Cherezinska 2012: 496—497).
Die Justiz liegt auch typisch fiir die Epoche des Mittelalters génzlich in der Hand
des Herrschers. In Westeros muss Konig Robert (Martin 2011: 154-159) und
dann sein Nachfolger (Martin 2011: 746) iiber die Streitigkeiten und Vergehen
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der Untertanen entscheiden und im zersplitterten Polen sind es Bolestaw Wstyd-
liwy (Cherezinska 2012: 123—127) und spéter Przemyst (ibidem: 387), die die
Urteile treffen miissen. Ebenfalls die Geschlechterrollen entsprechen in beiden
Romanen insgesamt der mittelalterlichen Vorstellung. Der Mann trifft die wich-
tigen Entscheidungen (Eddard in 4 Game of Thrones oder Przemyst in Korona
sniegu i krwi) und die Frau sehnt sich zundchst nach einem Mann (Sansa oder
Domastawa) und dann als Verheiratete kiimmert sie sich um die Kinder (Catelyn
oder Rikissa). Es sei denn sie ist eine, die zum Missfallen der anderen iiber ihr
Schicksal selbst entschieden will und zu aggressiven Mitteln greift (Arya und
Mechtylda). Eine grofle Differenz zwischen den beiden Welten besteht darin, dass
wihrend beide mittelalterliche Ziige aufweisen, unterscheiden sie sich in der Art,
wie auf das Mittelalterliche Bezug genommen wird. In 4 Game of Thrones sind
lediglich verdeckte Beziige auf die Geschichte auffindbar, die mittels einer alter-
nativen Zeitrechnung und Namengebung der Figuren zusétzlich verschleiert wer-
den. Die offene Darlegung der geschichtlichen Beziige sind dem Bonusmaterial
der 5 Staffel auf DVD zu entnehmen. Dort werden die mittlerweile unter den Ken-
nern der Saga weit bekannten Beziige auf den Rosenkrieg, der 1455 in England
zwischen den Héusern York (Familie Stark) und Lancaster (Familie Lannister)
ausbrach, aber auch auf einzelne historische Personen offengelegt’. Zusitzlich
wird der Bezug auf das Mittelalter durch die weitgehend stilisierte Sprache ver-
stirkt und das gilt, auch wenn es davon Ausnahmen gibt (z. B. Martin 2011: 91).
Cherezinskas Trilogie Odrodzone krolestwo enthélt dagegen explizite Beziige d.h.
reale Daten (die Handlungszeit erstreckt sich von 1253 bis 1296) und Namen (pol-
nische und europdische Fiirsten und Herrscher und ihre Hofstaaten), aber dafiir ist
sie mit Anachronismen versehen und die Sprache ist nicht stilisiert (Cherezinska
2012: 114, 118, 200, 205, 244, 255, 393, 534, 558 und 602). AuBerdem kniipft der
Roman von Elzbieta Cherezinska an die Tradition der Vereinigung an, die in der
polnischen Geschichte einen roten Faden bildet. Leider gilt dieser Roman in der
Forschung nicht gerade als untersuchungswiirdig (vgl. Stopa 2017) und es fehlen
daher bisher Untersuchungen zu Cherezinskas Trilogie, die in einer mediavisti-
schen Perspektive die erzdhlte Welt hier untersuchen wiirden und weitere mogli-
che Anhaltspunkte und Wechselwirkungen aufdecken kénnten. Was der Vergleich
beider erzdhlten Welten zeigt, ist, dass 4 Game of Thrones schon auf den ersten
Blick eine alternative Geschichtserzéhlung ist. Der fiir diese Gattung so charak-
teristische point of divergence liegt wohl in der Vorgeschichte der Handlung’.
Nichtdestotrotz ist es offensichtlich eine alternate history. Elzbieta Cherezinska
halt sich wihrenddessen hartnickig an der liberlieferten Geschichte, auch wenn
die alternative Geschichtserzédhlung in der polnischen Literatur mittlerweile mit

2 Die Beziige werden auch bei Walker (2015: 71) thematisiert.

3 Laut Magdalena Wasowicz (2016: 98) ist ein point of divergence das entscheidende Merkmal
einer sog. alternativen Geschichte als Gattung und wird von ihr als der Moment der Verdnderung
der Geschichte erkannt.
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Romanen von Jacek Dukaj (Lod [Eis]), Lukasz Orbitowski (Widma [ Gespenster])
oder Marcin Wolski (Wallenrod) eine Untergattung bildet, die stark vertreten ist*.
Dabei ist zu fragen, wo Elzbieta Cherezinskas Motivation dafiir liegt. Die nihere
Betrachtung der Figuren birgt eine mogliche Antwort hierdrauf.

Figuren

Die einzelnen Figuren beider Romane dhneln sich nicht nur darin, dass aus
ihrer Sicht die Narration gefiihrt wird, sondern auch darin, mit welchen Eigen-
schaften und Charakterziigen sie ausgestatten werden. Eine der Hauptfiguren
Martins ist die Konigin Cersei des Hauses Lannister. Sie ist machtgierig, intri-
gant, kompromisslos und grausam. Ihr einziges Ziel ist, ihre eigene Familie an
der Macht zu halten. Dieses Ziel verfolgt sie zusammen mit threm Zwillings-
bruder, Jamie, mit dem sie ein inzestudses Verhiltnis unterhélt, aus dem alle ihre
lebenden Kinder hervorgehen, die aber ihrem Mann, K&nig Robert, zugeschrieben
werden. Zusammen mit ihrem Bruder wird sie vieler Intrigen verdéchtigt (Martin
2011: 62 und 82-83) und ist Zeugin und Mitverantwortliche dafiir, dass Starks
Sohn, Bran, zum Kriippel wurde (ibidem: 85). Es scheint zudem, dass ebenfalls
das Attentat auf Starks Sohn Bran auf das Haus Lannister zuriickzufiihren ist
(ibidem: 198-199). Eine dhnliche Figur bietet dem Leser Elzbieta Cherezinska
an. Mechtylda Askanska kennzeichnen dhnliche Eigenschaften. Auch sie strebt
nach Macht und ist zu Intrigen bereit. Sie will das Haus Brandenburg auf den
polnischen Thron bringen. Kompromisse sind ihr fremd, dafiir schreckt sie nicht
vor brutalen Losungen zuriick. Sie versucht Lukardis und Bogustaw, die Kin-
der ihres Mannes aus fritheren Ehen, umzubringen (Cherezinska 2012: 45-46).
Olcha, das Kinderméddchen von Lukardis stirbt in ihrer Gefangenschaft (ibidem:
49-54). Auch Mechtylda pflegt eine inzestudse Beziehung, aus dem ein Kind her-
vorgeht. Thr Geliebter ist allerdings nicht ihr Bruder, sondern ihr Cousin, Otto
der Pfeil (ibidem: 576). Mechtylda ist letztendlich eine der Auftraggeber, die fiir
den Tod Przemyst verantwortlich sind (ibidem: 706). Weitere Parallelen gibt es
zwischen Eddard und Przemyst. Sie sind beide ehrbar, haben feste moralische
Vorstellungen, nach denen sie sich richten. Die Intertextualitdt der Figuren wird
an der Beschreibung der Gefangenschaft von Przemyst {ibersichtbar. Wie auch
Eddard (Martin 2011: 628-630) wird Przemyst als Einzelgefangener tief im Kel-
ler gefangen gehalten. Es ist ein dunkles Verlies, das nach Fikalien riecht und
lediglich mit Stroh ausgestattet wurde (Cherezinska 2010: 425). Auch zwischen
Daenerys und Lukardis sind Ahnlichkeiten und Parallelen festzustellen. Beide
werden gegen ihren Willen verheiratet, finden dann ihr Gliick, werden schwanger
und gebéren aber keinen Thronfolger, wie von Thnen erwartet und gehofft wird,
sondern jeweils eine unmenschliche Kreatur (Martin 2011: 756) und Cherezinska

4 Mehr dazu siche Wasowicz 2016.
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2012:416). Im Roman von Elzbieta Chereziniska, die sich an die historischen Fak-
ten, d.h. an den Tod Lukardis hielt, wird die Intertextualitit dann aber aufgelost.
Dariiber hinaus ist sowohl fiir die Figuren von George R. R. Martin als auch fiir
die von Elzbieta Cherezinska charakteristisch, wie unerwartet sie sterben. Dass
Eddard, der eine der wichtigsten Figuren im ersten Buch ist, hingerichtet wird
(Martin 2011: 727-728), ldsst sich nicht vorhersehen. Dabei jedoch ist der Tod
im polnischen Pendant nicht von der Autorin intendiert, sondern wurde in vielen
Féllen von der Geschichte vorgegeben wie z.B. Barmin, Henryk Rogatka, Rudolf
IT Habsburg, Lukardis, Rikissa, Przemyst. Hier zeigt sich unverwechselbar der
Charakter des polnischen Romans als Piasten-Roman. Dieser wird von Natalia
Lemann (2017) als eine thematische Untergattung des historischen Roman in der
polnischen Literatur definiert, die auf eine alternative Darstellung der Geschichte
im Gegensatz zur alternativen Geschichtsschreibung verzichtet und sich insbe-
sondere der ({iber-)positiven Darstellung der ersten polnischen Dynastie widmet
(Lemann 2017: 187, 190). So darf der Verzicht auf eine konsequent gefiihrte alter-
nate history bei Elzbieta Cherezinska nicht als Ablehnung dieses postmodernen
Verfahrens interpretiert werden. Vielmehr ist es ein Entschluss, einen wichtigen
Bestandteil dieser Untergattung — die nationale Behauptung der Polen — in den
Vordergrund stellen zu wollen®.

Fantasy

In beiden Romane tauchen Wesen auf, die der Fantasywelt angehoren. Die-
se wie z.B. die Waldkinder (children of the forest) und die Anderen werden in
A Game of Thrones von den Menschen durch die Mauer ferngehalten (Martin
2011: 811, 565-567). Sie wollen die Mauer liberwinden, was ihnen erst in den
spateren Teilen der Saga gelingt. Im ersten Teil von The Song of Ice and Fire
bekommt der Leser die Fantasy daher im Vergleich zu den folgenden Teilen nur
gering zu spliren. In Korona sniegu i krwi werden die reale und die Fantasywelt
von Anfang an nicht strikt getrennt. Hexerei ist hier ein Bestandteil der dargestell-
ten Welt. Auf dem Berg Sleza, am Fluss Radunia wird ein regelrechter Hexen-
treff veranstaltet (Cherezinska 2012: 246). Die Gefolgschaft der (Hexen-)Mutter
Debina lebt als Prostituierte unweit Breslau in dem Wirtshaus Zielona grota (Grii-
ne Hohle). Einige unter ihnen wie Olcha, Jemiota und Czeremecha leben auch
zeitweise in den groften Adelshidusern. Dort erscheint mit Henryk der Czarny Pan

5 Vgl. ,,Ksigzki (...) podejmujace temat piastowski $wiadcza raczej o tym, ze jako nardd eu-
ropejski nie musimy mie¢ zadnych kompleksow. ByliSmy w Europie czynnikiem tworczym,
w niektorych okresach imponowali$my $§wietnoscia gospodarczego rozwoju i politycznego obycza-
ju oraz kultury. A wady mieli$my takie jak wszyscy.* [,,Biicher, die sich mit dem Piasten-Thema be-
schiftigen, zeugen davon, dass wir als eine europdische Nation keine Komplexe haben miissen. Wir
waren eine schopferische Kraft in Europa, ab und an beindruckten wir andere mit hervorragender

6konomischen Entwicklung und politischen Tradition sowie Kultur. Schlechte Eigenschaften hatten
wir wie alle*] (Dobrowolska 2013: 38).
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(Schwarzer Herr) (ibidem 2012: 346, 470, 531, 597-598). Der Leser bekommt
eine typische Fantasy des Mittelalters geboten. Sowohl Jakub Swinka als auch
Mechtylda Askanska konnen zaubern und es werden Geschichten {iber Hexenver-
folgung thematisiert (ibidem 2012: 123,437, 570, 584-585, 601, 623). Diese typi-
sche Fantasy des Mittelalters erinnert dabei vielmehr an einen anderen polnischen
Roman aus dem Genre der historical fantasy und zwar an den Narrenturm von
Andrzej Sapkowski (2002). Auch Andrzej Sapkowski griff auf Beschreibungen
der Zauberei und der Hexen zuriick, um seinen Roman noch fester im Mittelal-
ter zu verankern (vgl. Cieliczko 2006: 582). Fiir die Wechselwirkung zwischen
A Game of Thrones und Korona $niegu i krwi ist jedoch die Uberschneidung zwi-
schen jeweils zwei Parteien entscheidend. Im Roman von George R. R. Martin
sind es die Andalen und die Waldkindern sowie die Menschen aus dem Osten
(Martin 2011: 736-739). Bei Elzbieta Cherezinska sind es das heidnische Starsza
Krew (das édltere Blut), die najezdzcy (die Angreifer) und die Christen, die von
den Piasten unterstiitzt wurden (Cherezinska 2012: 354-357). Dadurch wird auch
an dieser Stelle tiberdeutlich an 4 Game of Thrones angekniipft. Interessant ist,
dass wihrend in A Game of Thrones den Fantasy-Elementen, die einer dunklen
Macht angehoren, mit Skepsis begegnet wird und sie von den handelnden Figu-
ren als Ammenmarchen abgetan werden (Centrum fiir Religionswissenschaftliche
Studien 2017, online), sind sie in Korona sniegu i krwi ein legitimes Element
der dargestellten Welt. Die Figuren in Korona sniegu i krwi sind keinesfalls der
fantastischen Welt abgeneigt und sie begegnen ihr keinesfalls mit Skepsis. Zudem
sind die fiktiven Figuren im Roman Elzbieta Cherezinskas nicht die einzigen Fan-
tasy-Wesen. Auch die historischen Personen versieht die Autorin mit magischen
Kréften. Die tiefgldubigen Figuren im Roman kénnen weit mehr als die iibrigen
Menschen. Bolestaw Wstydliwy kann mit Toten reden wie die Unterhaltung mit
Salome zeigt (Cherezinska 2012: 371). Er kann auch Objekte und Menschen te-
lekinetisch bewegen und bekommt Stigmata (ibidem: 95, 373). Seine tiefgldubi-
ge Frau, Kinga, verbreitet Lilien- und Blumengeruch, ist vom Licht, von einem
Heiligenschein umgeben, kann schweben und bringt Wasser zum kochen (ibidem
2012: 92-93). Ebenfalls Jakub Swinka, der Erzbischof von Gnesen iiberschreitet
die Grenzen der realen Welt und kann die Stimme Gottes horen (ibidem 2012:
187, 192, 441-442). Zum einen kann man in Bezug auf Korona Sniegu i krwi
daher von einer Fantasy mit sakralen Ziigen sprechen, die in dieser Form aber im
ersten Teil der Saga A Song of Ice and Fire nicht zu finden ist und die etwas Be-
sonderes ist®. Unter den Fantasy-Elementen, die beide Romane verbinden, kann

¢ Im ersten Teil der Saga von Martin spielt die Religion noch nicht eine so wichtige Rolle wie in
den darauffolgenden Teilen, auch wenn sie von Anfang an ein fester Bestandteil dieser Welt ist (vgl.
Centrum fiir Religionswissenschaftliche Studien 2016, online). Die Dothraki verehren die Mutter
aller Berge (Martin 2011: 492-493), wihrend auf Westeros vor Wehrbdumen gebetet wird (ibidem:
521-522). Auch in Korona sniegu i krwi wird zwischen zwei Glaubensrichtungen unterschieden.
Die Prostituierten aus Zielona grota sind Dienerinnen des édlteren Blutes und des slawischen Kriegs-



258 Katarzyna Kostrzewska-Adam

die Bedeutung des Drachens nicht ungenannt bleiben, auch wenn seine Rolle erst
in weiteren Teilen von A Song of Ice und Fire wichst. In beiden Romanen taucht
dieses Element in der fortgeschrittenen Handlung auf. Bei George R. R. Martin
werden zwar schon mit dem ersten Auftritt Viserys und Daenerys (Martin 2011:
29) sowie mit den drei versteinerten Dracheneiern, die Daenerys zur Hochzeit be-
kommt (ibidem: 104), Anspielungen auf den Drachen gemacht, aber die Drachen
erwachen erst zum Schluss des Romans zum Leben (ibidem: 805-807). In Korona
Sniegu i krwi mag der Leser zunichst denken, dass dieses Element nicht von der
Autorin aufgenommen wurde, weil ihm scheinbar keine Prasenz im Roman zu-
kommt. Das dndert sich aber auf den letzten hundert Seiten. Der Drache tritt hier
in Erscheinung (Cherezinska 2012: 607) und ldsst die ganze Handlung (fast wie
fiir den Autor von 4 Game of Thrones typisch) umwerfen. Elzbieta Cherezinska
ist dabei nicht die einzige Autorin des sog. Piasten-Romans, die auf Elemente
der Fantasy zuriickgriff. Dies ist auch ein charakteristisches Merkmal der histori-
schen Romane von Witold Jabtonski und Andrzej Sapkowski’. Dieses Verfahren
ist im historischen Roman Europas in dieser Form jedoch etwas Neues. Unter
dem Riickgriff darauf vollzieht sich ein erfolgreicher Anschluss der polnischen
Identitdt an die gegenwértige Kultur Europas.

Machtspiele

Spétestens mit dem Auftritt der Drachen zeigt sich das Spiel um die Macht in
seinem vollen AusmaB, so bei George R. R. Martin wie bei Elzbieta Cherezinska.
In A Game of Thrones kampfen bereits in Westeros die Hauser Lannister und Stark
mit ihren Verbiindeten gegeneinander. Erst mit dem Schliipfen der Drachen, das
von der letzten Nachfahrin des ermordeten Konigs Targaryens ermoglicht wird,
kiindigt sich in Essos auch eine reale Bedrohung nicht nur des Thrones in Weste-
ros, aber aller Adelshéuser an, die usurpatorischen Anspriiche auf den Thron he-
gen. Auch das Spiel um den polnischen Thron nimmt eine Wendung, als der pol-
nische Drache erwacht. Die Adelsfamilie Zaremba erinnert sich plotzlich daran,
Nachfahren eines englischen Konigs zu sein und Anspruche auf den Thron zu ha-
ben (ibidem: 670-673). Ungeachtet dessen, dass ihre Abstammung den englischen
und nicht den polnischen Thron betrifft, ergreifen die Zarembas ihre Chance, um
den polnischen Thron neben den polnischen Fiirsten sowie den Brandenburgern
und Premisliden zu kdmpfen und mit seiner Eroberung wieder ein konigliches
Haus zu werden (ibidem: 670—672). Das Erwachen des Drachens mag zunichst
gar nicht in die polnische Geschichte passen, aber die Beziige auf Krakau (ibidem:

und Stammesgottes Triglaw, welcher Ahnlichkeiten mit den fiktiven Wehrbidumen in 4 Game of
Thrones hat (Cherezinska 2012: 354-356). Die Fiirsten sind dagegen Christen. Beide Glauben ha-
ben ein Ziel — die Vereinigung Polens. Trotz Missstinde in der polnischen Kirche gelingt es Swinka
als Erzbischof, Przemyst zum Konig zu ernennen.

7Vgl. Lemann 2017: 195.
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512) mildern diesen Eindruck. Die Spiele um die Macht, sind zugleich Bemiihun-
gen um eine Vereinigung des Konigreiches unter einem Herrscher und sie beruhen
aber auch in beiden Fallen auf historischen Gegebenheiten. Die Auseinanderset-
zung zwischen den Héuser Stark und Lannister und den Nachfahren des Konigs
Aerys Targaryen in 4 Game of Thrones sind wie bereits erwéhnt an die Rosenkrie-
ge angelehnt, die von 1455 bis 1485 zwischen Haus York (weille Rose) und Haus
Lancaster (rote Rose) entbrannten®. Damals wechselte die Krone den Besitzer
nicht ein oder zwei Mal, sondern ganze sechs Mal. Die mannlichen Linien beider
Hauser starben aus und zum Schluss gab es keinen Sieger. Im Roman von Elzbieta
Cherezinska wird nicht nur auf die Geschichte angespielt, sondern die geschicht-
lichen Personen werden zu Figuren des Romans. Es handelt sich hier um die Be-
mithungen der groBpolnischen Piasten um die Vereinigung Polens und die polni-
sche Krone. Die Hauptfigur ist Przemyst 11, der 1295 zum Konig gekront wurde,
ein Jahr darauf jedoch ermordet wurde. Die Antriebskraft dieser Kédmpfe sind in
beiden Féllen zahllose Intrigen. Schon zu Beginn des Romans wird der Stellen-
wert der Intrigen fiir die Handlung sichtbar. Bran wird von Jamie Lannister aus
dem Fenster gestiirzt, weil er zu viel gehort und gesehen hatte (Martin 2011: 85).
Weil er nicht ums Leben gekommen ist, wird erneut versucht, ihm das Leben
zu nehmen (ibidem: 132). Daraufhin wird Tyron von Catelyn gefangen genom-
men, aber er kann sich frei kimpfen lassen (ibidem: 443). Des Weiteren werden
sowohl Jon Arryn (ibidem: 62) als auch Eddard Stark ermordet, weil sie {iber
Wissen verfiigen, das den Anspruch der Familie Lannister auf die Thronsukzession
zunichtemachen wiirde. Auch Daenerys Targaryen wird gefihrdet als die Nach-
richt {iber ihre Schwangerschaft Konig Robert erreicht, der daraufhin einen Preis
fiir ihren Tod aussetzen will, weil er in ihrem Kind eine Bedrohung der eigenen
Position als Konig sieht (ibidem: 589-592). Dazu kommt, dass Sansa, die den
Hof des Konigs und ihren Verlobten nicht verlassen will, der Kénigin die Pldne
des Vaters verrit (ibidem: 548). Das fiihrt letztendlich zu seiner Hinrichtung und
zur Gefangenschaft Sansas. Auch im Roman von Elzbieta Cherezinska fehlt es
nicht an Intrigen. Hier sind sie aber vielmehr politischer Natur. Mechtylda iiber-
redet ihren Cousin, an der Seite des tschechischen Herrschers zu kdmpfen, aber
nicht um ihn zu unterstiitzen, sondern um eigenen Interessen nachzugehen und
an die Macht zu kommen (Chereziniska 2012: 337). Kunegundis will wiederum
Henryk bei der Eroberung Kleinpolens und Krakau gegen Leszek Czarny unter-
stiitzen (ibidem: 386). Der deutsche Herrscher Rudolf I Habsburg schlédgt Hen-
ryk vor, ein Lehnsmann der deutschen Krone zu werden und auf diesem Wege
die schlesische Krone dank der deutschen Unterstiitzung zu bekommen (ibidem:
411-412). Eine dhnliche Konstellation kennt die polnische Literatur allerdings
bereits aus einem anderen historischen Roman. In Jarostaws Iwaszkiewiczs Czer-
wone tarcze [Die roten Schilder] (1956) formuliert Barbarossa einen Vorschlag,

8 Vgl. oben.
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Henryk Sandomierski im Kampf um die polnische Krone gegen seine Briider zu
unterstiitzen. Sowohl Henryk Sandomierski in Czerwone tarcze als auch Henryk
in Korona sniegu i krwi schlagen dieses Angebot ab. Die Versuchung ist zwar
grof3, aber beide wollen sich nicht auf die Kollaboration mit den Deutschen ein-
lassen, denen sie nicht génzlich trauen und die in der polnischen Mentalitdt {iber
Jahrhunderte lang ein Feind des Polentums waren. Die polnische Ehre, die dar-
auf aufbaut, nicht mit einem Deutschen zu kollaborieren, scheint doch wichtiger
als die Krone. Hier zeigt sich, dass im Gegensatz zu den Figuren in 4 Game of
Thrones die Handelnden in Korona sSniegu i krwi nicht um jeden Preis bereit sind,
um die Macht zu kdmpfen. Neben den Absprachen mit dem tschechischen Hof
versucht Henryk, die Unterstiitzung der Kirche zu sichern (ibidem: 451). Er hat
aber keinen Erfolg und wird sogar verflucht und exkommuniziert (ibidem: 530).
Seine Lage verschlechtert sich noch mehr als ihm falsches Silber untergescho-
ben wird und er damit versucht, den Papst zu bestechen (ibidem: 585). Wéhrend
die Habsburger die Brandenburger aus dem tschechischen Hof entfernen wollen,
schmiedet Henryk Pléne, wie er davon profitieren kann (ibidem: 470). Kurze Zeit
spéter nach dem Umsturz Zawiszas, des Regenten Vaclavs auf dem tschechischen
Thron (ibidem: 560), wird offensichtlich, dass Rudolf I Habsburg sowohl Henryk
als auch Vaclav gleichzeitig dasselbe Angebot machte (ibidem: 571). Neben den
politischen Verstrickungen zihlt zu den Intrigen auch Mord. Es wird nicht nur
Henryk vergiftet (ibidem: 592) und die Vergiftung Przemysts vereitelt (ibidem:
607), sondern es wird spioniert und verraten. Spioniert wird Przemyst von Za-
rembas (ibidem: 382-383). Sedziwoj Zaremba wendet sich gegen Przemyst mit
einer Rede, in der er gegen ihn aufthetzt (ibidem: 696). Zum Schluss wird auf die
Dienste des Auftragsmorders zuriickgegriffen. Jakub de Guntersberg bekommt
drei Auftrage gegen Przemysl. Erst die Brandenburger und dann die Zarembas
befehlen ihm, Przemyst umzubringen, wihrend Mechtylda ihn gefangen nehmen
lasst (ibidem: 706). Der Beauftragte entscheidet sich zwar, ihn nur zu entfiithren,
aber die Ereignisse liberschlagen sich. Przemyst, der bereits Konig geworden ist,
kommt ums Leben (ibidem: 715). Wiahrend die Intrigen in 4 Game of Thrones ein
nicht wegdenkbarer Bestandteil der Handlung sind, werden sie in Korona Sniegu
i krwi negativ gewertet. Nicht nur gibt es fir polnische Figuren Pramissen, die sie
von Intrigen abhalten, wie die bereits genannte Abneigung gegen die Deutschen,
aber sie sind teilweise prinzipiell dem Intrigieren abgeneigt. Przemyst wird ge-
zwungen, Intrigen einzufideln, aber er macht es mit Wiederwillen (ibidem: 390).
Die hier postulierte moralische Uberlegenheit der Polen erscheint als ein Bestand-
teil der polnischen Identitét. Es liegt auf der Hand, dass sie hier zusammen mit der
sakralen Fantasy einer Selbstbestdtigung und Manifestation der eigenen Nation
und Kultur der Polen im postkolonialen Sinne dient’.

°Vgl. Lemann 2016.
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Gewalt und Sexualitit

Fiir George R. R. Martin, seine Saga und auch die Verfilmung, scheint charak-
teristisch zu sein, dass die Menschen nicht nur von der Machtgier, sondern auch
von der Brutalitidt und Erotik gesteuert werden. In 4 Game of Thrones gibt es
viele Charaktere, die alles daraufsetzen, Macht zu haben. Im Vordergrund steht
die Familie Lannister. Nach der Tétung des letzten Konigs von Jamie Lannister
und der Heirat Cersei Lannister mit Robert Baratheon, der Konig wurde, ist sie
gerade an der Macht. Diese Lage ist aber bedroht, seitdem Jon Arryn aufdeckte,
dass die Kinder, die zunéchst als rechtméBige Thronerben fiir die Bevolkerung auf
Westeros gelten, in der Tat keine Kinder des Konigs sind, sondern Bastarde der
Mutter aus einer inzestudsen Beziehung mit ihrem Zwillingsbruder. Die Lannis-
ters sind aber nicht bereit, ihre Macht zu riskieren. Nach dem Tod Roberts lasst
der neue Konig Joffrey, der von der Macht berauscht ist und seine Entscheidungen
alleine treffen will, Jons Nachfolger auf der Position der Hand der K&nigs, Eddard
Stark, hinrichten. Das macht er nur um seine Macht zu spiiren und auszukosten
(Martin 2011: 726). Auf dem koniglichen Hof ist aber auch Kleinfinger (Littlerfin-
ger) standig prasent und wie es sich in weiteren Teilen der Saga zeigt, ist auch er
von Machtgier getrieben. Neben der Familie Lannister ist im ersten Teil der Saga
von Martin ebenfalls Viserys von dem Herrschaftsanspruch besessen. Um genug
Kéampfer fiir seinen Krieg zu bekommen, iibergibt er seine Schwester an einen
unbesiegten Kriegsherrn der geflirchteten Dothraki (ibidem: 37-38). Von &hnli-
cher Machtgier besessen sind in Korona sniegu i krwi neben Pfemisliden und
Habsburgern, die im Hintergrund agieren, Mechtylda, Henryk und Zarembas.
Wihrend Mechtylda und Zarembas letztendlich einen Auftragsmorder engagieren
(Cherezinska 2012: 706), macht Henryk, der zuerst Przemyst ewige Freundschaft
und Treue schwor, dann aber gegen ihn agierte, ihn letztendlich zu seinem Erben
auf dem Krakauer Thron (ibidem: 607). Neben der Machtgier ist fiir die, die um
die Macht kdmpfen, charakteristisch, dass sie brutal sind. Mord und Totschlag
sind Alltdglichkeit auf Westeros. Wihrend der Ritterturniere wird viel Blut ver-
gossen (Martin 2011: 295-296). Sansa, die zukiinftige Konigin, zeigt sich dabei
vom Tod fasziniert (ibidem: 296). Auch sonst greifen die Figuren schnell zum
Schwert, entweder um anzugreifen oder zur Verteidigung, von einer regelrechten
Schlacht ganz abgesehen. Auf Westeros wird sogar eine Lappalie wie der Kinder-
streit zwischen Arya, Mycah — einem Metzgersohn und Joffrey blutig beglichen.
Als Folge wird nicht nur Sansas Schattenwolf Lady getotet, sondern ebenfalls der
Metzgersohn. Joffreys Brutalitdt kommt erst nach seiner Machtiibernahme wirk-
lich zur Geltung. Seine Gerichtsurteile sind erbarmungslos und grausam (ibidem:
746). Ebenfalls in Essos ist Brutalitit eine Normalitit. Daenerys erschreckt als
wihrend ihrer traditionell dorthrakischen Hochzeit Manner anfangen, sich gegen-
seitig abzuschlachten. Magister Illyrio erkldrt ihr aber, dass der Tod mindestens
dreier Menschen wihrend einer Hochzeit zum guten Ton in dieser Kultur gehort
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(ibidem: 103). Auch in Elzbieta Cherezinskas Roman fehlt es nicht an brutalen
Darstellungen des menschlichen Tuns. Wihrend der Schlacht um Strzelce steigt
iiber das Schlachtfeld ein blutiger Nebel auf und es wir brutal gekdmpft
(Cherezinska 2012: 20-22). Henryks Brutalitét du8ert sich darin, dass er hinterlis-
tig ist und gegen seine Géste vorgeht (ibidem: 296). Er sieht davon nicht ab,
Przemyst gefangen zu nehmen. Uberraschenderweise aber tétet er ihn nicht. Auch
der Auftragsmorder, der gemil zweier Auftrdge, den Konig ermorden soll, will es
aber nicht und entscheidet sich den dritten Auftrag zu erfiillen und den Konig le-
diglich zu entfithren (ibidem: 707). Wie die kindlichen Figuren von George
R. R. Martin sind hier die Kinder ebenfalls von Brutalitit angetan; Barmin als
Kind quélt den Vogel (ibidem: 335) und Rikissa bringt ihre Schwester gerne zum
Weinen (ibidem: 395). Barmin Quaélerei ist aber typisch kindlich, was auch Mech-
tylda bemerkt (ibidem: 336). Ebenfalls ist Rikissa nur scheinbar iiber das Ungliick
ihrer Schwester erfreut (ibidem: 395). In beiden Féllen sind die brutalen Vorgehen
detailgetreu dargestellt (Martin 2011: z.B. 295; Cherezinska 2012: z.B. 20-22 und
276). Ein Unterschied zwischen den beiden Romanen besteht aber darin, dass
wiahrend die Figuren in A Game of Thrones sehr weit gehen, haben die Figuren in
Korona sniegu i krwi Skrupel, gewisse Grenzen zu iiberschreiten. Es zeichnet sich
schnell ab, dass in A Game of Thrones die dunkle Seite der menschlichen Natur
iiberwiegt und dass die Ehre und Giite hier an den Rand gedrangt werden. Ned
Stark, der meist ehrbar handelt, wird von Kleinfinger kritisiert als er die Stadtwa-
che bestechen will. Die Kritik gilt aber nicht dem Bestechungsversuch, sondern
der Aufrichtigkeit Neds und seinem naiven Glauben an die Ehre und Gerechtig-
keit (Martin 2011: 513-514). Jon Schnee (Jon Snow) zeichnet sich ebenfalls durch
Giite aus und wie es sich zeigt, gibt es auch fiir ihn keinen Platz in der Welt von
Westeros (ibidem: 775). Ebenfalls die Giite Daenerys ist eine Ausnahme (ibidem:
761), aber auch sie ist zunichst eine AuBenseiterin. Catelyn will Frieden mit den
Lannisters schlieflen, sie kann aber diese Idee bei ihrem Sohn Robb nicht durch-
setzen (ibidem: 794—795). Wenn die dunkle Seite des Menschen wiederum in Ko-
rona sniegu i krwi thematisiert wird, dann wird sie negativ bewertet (Cherezinska
2012: 446). Przemyst will zundchst zusammen mit Henryk mit der Tradition der
gegenseitigen Intrigen und Morde brechen (ibidem: 145). Auch wenn es ihm
schwer féllt und Henryk ihn betriigt, so bemtiht er sich immer wieder sein Wort zu
halten (ibidem: 132, 277). Die Gegeniiberstellung Henryk — Przemyst unter-
streicht zusétzlich den Gegensatz zwischen Gut und Bose. Przemyst bleibt stets
ehrbar und beherrscht, wiahrend Henryk immer mehr riicksichtslos, groBenwahn-
sinnig und jédhzornig wird (ibidem: 497-499) und erst zum Schluss sich wieder
zum guten Counterpart Przemyst wandelt. In diesem Zusammenhang ist auch der
Waunsch nach Frieden ausschlaggebend. Wéhrend in A Game of Thrones Catelyn
den Frieden nicht erreichen kann, hat er in Korona Sniegu i krwi einen hohen Stel-
lenwert. Debina will nicht unbedingt gewinnen, sie will nur Frieden (ibidem: 405
und 407). Sie erklart Swinka, dass die Werwdlfin, die der Welt der Dunkelheit
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angehdrt, der alte Tod ist. Da sie eine christliche Person angreift, kann Dg¢bina
selbst nicht eingreifen und muss Swinka um Hilfe bitten, auch wenn sie eigentlich
gegensitzliche Interessen vertreten (ibidem: 403—404 und 407). Das Bose bedroht
sowohl das dltere Blut als auch die Christen. Der Kampf gegen das Bose fiihrt
jedoch dazu, dass sich verschiedene Parteien vereinen. Tatsdchlich ist hier die
Bemiihung um eine Vereinigung ohne Blutvergieen sichtbar (ibidem: 623). Es
scheint, dass wihrend in Westeros die Figuren wie gefangen sind und sich den
dunklen Kriften selbst ausliefern oder von ihnen gefangen werden, haben die Fi-
guren in zersplitterten Polen jedoch die Wahl, mit welchen Mitteln sie um den
Thron und um die Krone kéimpfen (ibidem: 402). Neben der Machtgier und Bru-
talitét ist die Erotik ein wichtiger Bestandteil der dargestellten Welt. In A Game of
Thrones wird sie zum einen als eine Kraft dargestellt, die Macht {iber die Men-
schen hat. Cersei kann sich der Anziehung zu ihrem Zwillingsbruder nicht wieder-
setzen (Martin 2011: 83-84). Wihrend der Trauung von Daenerys befriedigt ein
Kéampfer der Dorthraki seinen sexuellen Trieb, indem er eine Tanzerin mit Gewalt
zum sexuellen Akt zwingt (ibidem: 102). Zum anderen wird die Erotik zum Zeit-
vertrieb. In jeder Stadt gibt es mehrere Freudenhduser, in denen sich die Méanner
mit Frauen Vergniigen kdnnen. Petyr Baelish, Kleinfinger, der Mitglied des Klei-
nen Rates ist, ist neben seiner Tétigkeit am Hof auch Besitzer solcher Hauser
(ibidem: 198). In einzelnen Fillen wird die Erotik aber mit Liebe verbunden und
auf die romantische Vorstellung der gliicklichen und dann verlorenen Liebe zu-
riickgegriffen wie in der Geschichte von Robert und Lyanna und zwischen Daene-
rys und Khal Drogo, wobei hier auch der Mythos von der Schénen und dem Biest
aktiviert wird. In Korona sniegu i krwi ist die Erotik auch ein wichtiger Bestand-
teil der Handlung aber im Vergleich mit 4 Game of Thrones weniger ausgepragt.
Die Erotik hat meist die Aufgabe, einen Thronerben zu zeugen oder eben die Zeu-
gung durch Ehebruch und Verfithrung der Fiirsten durch die Prostituierten aus
Zielona grota zu verhindern. Sie ist meist feinfiihlig wie zwischen Przemyst und
Rikkisa (Cherezinska 2012: 523—4). Auch kann sie leicht sadistische Ziige auf-
weisen wie in der Beziehung zwischen der Prosituierten Jemiota, die sich in den
Firsten Henryk verliebt. Jemiota stoppt es aber und befreit ihn (ibidem: 297-9
und 352). Ahnliches zeigt sich in der Beziehung zwischen Henryk und Matylda
— er ist brutal und sie hat Mitleid mit ihm (ibidem: 547-548). Es bleibt dahin ge-
stellt, ob hier auf 50 Schades of Grey angespielt wird. Eine der Figuren nutzt die
Erotik aber aus, um eigene Machtplidne durchzusetzen. Zum einen unterhélt
Mechtylda eine inzestudése Beziehung (ibidem: 576), zum anderen verfiihrt sie
den Thronnachfolger Vaclav (ibidem: 448, 488, 588). Letztendlich bleiben aber
die Figuren bei George R. R. Martin unlesbar ganz im Gegenteil zu der bei Elzbieta
Cherezinskas. Was dariiber hinaus sichtbar wird, ist dass die Handelnden in
A Game of Thrones sich durch ein wildes Naturell auszeichnen. Bei Elzbieta
Cherezinskas Figuren zeigt sich wéhrenddessen an verschiedenen Stellen eine ge-
wisse Unreife der handelnden Personen, die vor allem die Polen betrifft (ibidem:
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301, 302, 307, 309, 342, 343). Das wiederum scheint nur wenig zu der oben aus-
gearbeiteten Uberlegenheit der Polen zu passen und doch ist es wieder typisch fiir
die polnische Identitét. Es bestdtigt die in der polnischen Identititsforschung be-
reits etablierte Beobachtung von Stanistaw Bebenek. Laut Bebenek (1981: 161)
ist fiir die polnische Identitét ein gewisser Komplex des AuBergewohnlichseins
(kompleks wyjgtkowosci) charakteristisch. Er besteht entweder in einer Selbst-
iiberh6hung oder einer Selbstunterschitzung. Maria Janion (2006: 328) spricht
dieses Merkmal der polnischen Identitdt ebenfalls an. Sie geht allerdings ein
Schritt weiter und diagnostiziert vor diesem Hintergrund eine Krise der polni-
schen Identitdt. Grundlegend dafiir sei der Wunsch sich von Polen mit seinem
romantischen Erbe zugunsten Europas zu verabschieden (Janion 2006: 329-330).

INTERTEXTUALITAT IM DIENST DER NATIONALEN IDENTITAT?

Insgesamt betrachtet, zeigt sich, dass Elzbieta Cherezinska der Idee des Ver-
legers, ein polnisches 4 Game of Thrones zu erschaffen, tatsichlich weitgehend
gefolgt ist. Ein entscheidender Unterschied besteht jedoch im Umgang mit der
Geschichte. A Game of Thrones nimmt nur latent Bezug auf die Geschichte und
lasst verschiedene Aspekte aus unterschiedlichen Zeiten verschmelzen (Walker
2015: 71) wodurch die Mdoglichkeit erschaffen wird, weitere Kontexte zu er-
Offnen und unzdhlige Deutungsansitze zu entwerfen. Der Roman von Elzbieta
Cherezinska hilt sich dagegen nah an die Geschichte. Er ist ein historischer Ro-
man und zugleich ein Piasten-Roman per Definition mit allem was dazu gehort.
Hier findet der Leser explizite Bezilige auf historische Ereignisse wie z.B. auf
den Krieg 1273-1278 Rudolf II gegen Ottokar II Pfemsl (Cherezinska 2012:
332) oder auf den Tod Ottokars (ibidem: 344-345). Die historischen Personen
wie die polnischen Fiirste Przemyst, Henryk, Bolestaw, Wiadystaw werden zu
Handelnden in der erzéhlten Welt, die wiederum wahrheitsgetreu dargestellt wird,
auch wenn sie eine sog. iibernatiirliche Welt ist. Beschrieben werden Bréuche,
wie Ritterturniere (ibidem: 128—132) oder die Verbrennung der Judaspuppe (ibi-
dem: 636), Realien wie mittelalterliche Kleidung (ibidem: 128) oder Essen (ibi-
dem: 687). Alles in allem wird hier das Geschichtliche mit Mitteln der Dichtung
verlebendigt. Dariiber hinaus sind hier mehrere Anachronismen auffindbar, die
fiir einen historischen Roman typisch sind. Dazu gehort der Verweis auf Grimms
Mairchen Schneewittchen (ibidem: 132), auf ein modernes Kdorperbild (ibidem:
334,434, 448, 468, 632), auf Urlaub im Siiden (ibidem: 513) und auf den Stellenwert
des Kindes (ibidem: 691 und 693). Es fehlt weder die typische antagonistische Bezie-
hung (z.B. Przemyst — Henryk) noch die Liebesbeziehung (Przemyst — Lukardis,
Przemyst — Rikissa). Elzbieta Cherezinska verzichtete aber auf unzuverléssiges
Erzéhlen sowie auf iiberraschende Wendungen und dynamische Figuren. Dadurch
spielen die Figuren tatsdchlich nur miteinander und nicht dartiber hinaus mit dem
Leser. Es schein aber, dass eben diese postmoderne Unlesbarkeit, Vieldeutigkeit



Korona sniegu i krwi als polnisches Game of Thrones? 265

und das Spiel mit dem Leser A Game of Thrones ausmacht'?, Warum verzichtete
Elzbieta Cherezinska darauf, ihrem Roman diesen ambiguen Charakter zu verlei-
hen und ihn zu einer zweiten (nach 4 Game of Thrones) ritselhaften postmoder-
nen ,,Theoriemaschine* (SWR2 Forum... 2017, online) zu machen? Wollte die
Autorin tatsdchlich nur schnell hohe Verkaufszahlen erreichen? Der Roman von
Cherezinska ist aber viel mehr als nur populdre Literatur im Sinne der sog. Mas-
senproduktion (Bourdieu 1999). Hier spielt die Problematik der polnischen Iden-
titdt mit. Seit dem Verlust der Eigenstaatlichkeit 1795 und auch nach der Wieder-
erlangung der Unabhéngigkeit 1918 sowie dem Ende des sozialistischen Regimes
1990 bleibt die Frage nach der nationalen Identitdt der Polen eine heif3 diskutierte
(vgl. Dobrowolska 2013). Was hier passiert, ist der fiir den Piasten-Roman iibliche
starke Verweis und Besinnung auf die Anfangsgeschichte der polnischen Nation,
die wiederum zu einer Geschichte einer von Anfang an starken Nation stilisiert
wird. Dieser Verweis entspricht seit 1945 laut Natalia Lemann (2016: 92-93) dem
Bedarf der polnischen Gesellschaft nach einer nationalen Fundierung und ver-
bindet das Opferbewusstsein der Polen mit der Uberzeugung ihrer GroBe. Den
intertextuellen Bezug auf A Game of Thrones nutzt Cherezinska hier nicht nur um
ein groferes Lesepublikum anzusprechen, sondern um die polnische Geschichte
noch stérker in der europdischen Geschichte und vor allem in der zeitgendssischen
Geschichtsschreibung zu verankern, die, wie Hayden White (2010) bereits vor
Jahren feststellte, eben auch mittels Belletristik vollzogen wird. Korona Sniegu
i krwi kommt dem Wunsch entgegen, den laut Maria Janion (2006: 304, 330)
viele polnische Biirger hegen. Der Roman verabschiedet sich gewissermallen vom
romantischen Erbe Polens, von dem die aktuelle Krise der polnischen Identitét
herriihre und bewegt sich auf Europa zu. Es zeigt sich auch, dass Korona sSniegu
i krwi nicht nur an A Game of Thrones angelehnt wurde, sondern dariiber hinaus
weitere Kontexte erdffnet. Sehr deutlich sind Bezilige auf Henryk Sienkiewiczs
Krzyzacy (Sienkiewicz 1987), aber auch auf andere Klassiker des Genres wie Ste-
fan Zeromskis Popioly (Zeromski 1966) und Jarostaw Iwaszkiewiczs Czerwone
tarcze (Iwaszkiewicz 1956) sowie auf den zeitgendssischen Narrenturm von An-
drzej Sapkowski (2002). Korona Sniegu i krwi ist dabei aber keineswegs nur eine
Sammlung intertextueller Beziige. Der Roman von Elzbieta Cherezinska 16st sich
nicht nur von George R. R. Martins Roman los, sondern auch von den anderen.
Die anderen Werke verkommen nicht zu einzelnen intertextuellen Beziigen oder

10 Cherezinska lieB sich auch nicht von der beriihmt-beriichtigten Brutalitéit und Sexszenen
inspierieren, die als charakteristisch fiir 4 Game of Thrones gehalten werden. Dabei ist eigentlich
zu hinterfragen, inwieweit diese Eigenschaft ein Alleinstellungsmerkmal des Romans von Martin
darstellt. Die (polnische) Literaturgeschichte und Geschichte des historischen Romans kennt solche
Darstellungen bereits. Spétestens seit der Epoche des Naturalismus sind sie aus der Literatur nicht
mehr wegzudenken. In Popiofy [In Schutt und Asche] (Zeromski 1966) wird der Leser schon 1904
mit genauen und detaillierten Beschreibungen der Sterbenden in der Art wie eben in 4 Game of
Thrones konfrontiert als einer der Hauptprotagonisten eines Tages auf den Kadaver eines Soldaten
mit aufgeschlitztem Bauch trifft (Zeromski 1966: 39).
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wenn man es so will zu einem Netz intertextueller Beziige. Vielmehr wird mit
diesen Beziigen gespielt und die genannten Romane werden reaktiviert, um eine
Diskussion nicht nur mit der polnischen Identitét, sondern auch mit der Lage des
zeitgenossischen polnischen historischen Romans im Kontext der neusten Ent-
wicklung hin zu historical fantasy zu er6tfnen.
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Summary

A Game of Thrones has reached Poland not only as a series but also as a novel. This, in turn
has led the Polish Author Elzbieta Chrezinska to publish a novel inspired by the work of George
R. R. Martin. Cherezinska historical novel Korona sniegu i krwi, which digs seriously into the period
of Polish fragmentation from 1138-1320 and is now one of the most read Polish novels, has been
seen as a Polish response to 4 Game of Thrones. The question that arises is what the similarities and
differences between the work by Martin and Cherezinska are? To what extend a novel inspired by
English history might be transferred to the Polish realities? Finally, what is the motivation for this
inspiration?
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The history of Poland and Poles provides an important destination point for
literary peregrination undertaken by our compatriots creating science fiction liter-
ature. However, it was not always possible to speak directly about our country and
its inhabitants. At the time of communist censorship, “wanting to present a true
image of reality, writers departed from realism moving towards different types of
allegories, construction of fantastic or historical worlds, alluding to modern times;
also using, on a large scale, the Aesopian language” (Jarzebski 2011: 100). Science
fiction was, therefore, a language capable of testing and describing the reality of
the Polish People’s Republic. The change took place with the breakdown of the
communist system. A long-term editor of the “Fantastyka” magazine, Maciej
Parowski, described this breakthrough point in “Czas Kultury” in the following way:

The 1990s denote a violent release of Polish energy blocked so far on many fronts.
We stopped being an imitation of a country. In the Polish all-in gamble, rates and
temptations go up, it becomes fascinating — it can be a subject and scenery of
Polish SF writing. Texts by Jacek Inglot, Janusz Cyran, Konrad T. Lewandowski,
Ziemkiewicz, Dukaj, Oramus, introduce characters with Polish surnames, living
in Polish communities. They depict our streets, factories, schools, parliament or
general staff. This reality (also conventional cyberspace), extended by the space
of myth, magic and allegory, is entered by characters resembling those from
the horror novels of King and Barker, and sometimes as tough guys depicted
in Wiadystaw Pasikowski’s movies. They have Europe behind their back, the
world in which demons, previously closed in the cold-war refrigerator, explode
(Parowski 2011: 16).

The freedom to talk about Poland and Poles, brought strongly idealized lite-
rature, characterized by “presenting images depicting the future of Europe (the
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world), bringing a negative assessment of the phenomena and processes occur-
ring in contemporary societies, mostly associated with globalisation, post-modern
ethics as well as European integration” (Bedkowski 2014: 112). The works by
Ziemkiewicz (Pieprzony los kataryniarza [An Organ-Grinder's Fucking Fate]),
Marek Oramus (Kankan na wulkanie [Cancan at a Volcanol]), Jacek Piekara
(Przenajswietsza Rzeczpospolita [ The Most Holy Republic]) and many others, fea-
ture criticism (often spiteful) towards the dictate of political correctness!, the policy
of multiculturalism or feminism?. The anthology of stories published in 2004, ti-
tled PL+50. Historie przysztosci [PL+50. Histories of the Future], edited by Jacek
Dukaj provide a literary confirmation proving Eurosceptic approaches of Polish
SF authors writing at the turn of the century. The works of authors differing in
their political opinions and outlook (including, among others, Lem, Kapuscinski,
Bauman, Staniszkis, Tokarczuk, Wnuk-Lipinski, Oramus, Jgczmyk, and Orbi-
towski) are dominated by the tone of scepticism towards Poland’s joining the
European Union. In the introduction to the book, Dukaj writes: “Edmund Wnuk-
-Lipinski is the only one to use slightly lighter colours, while Jadwiga Staniszkis
and Stanistaw Lem see the advantage in imposing procedures on Poland by the
EU that even our politicians will not able to ruin” (Dukaj 2004: 8).

The European Union is presented in the collection in a grotesque and cari-
catural way (see works by Dajnowski, Zimniak, Swiderski or Zerdzifiski). The
vision of denationalization emerges in stories by Grzgdowicz and Regalica. Texts
by Bauman, Kapuscinski and Staniszkis discuss the inevitability of globalisation.
Marek Oramus, just like in the Kankan na wulkanie, scares us with the invaders
coming from the East. Interestingly, this collection lacks the vision of Poland as
a world power and images of its domination in Europe — “The authors perhaps
feel that healthy, strong and rich Poland of the 21% century is too improbable; the
readers will not believe it, but rather laugh at it” (Dukaj 2004: 8).

! More about the phenomenon of political correctness in the context of Polish science fiction
literature can be found in Leszek Bedkowski (2014) Science fiction i polityczna poprawnosé. Per-
spektywa polskich dystopii spoteczno-politycznych drugiej polowy XX i poczqtki XXI wieku [Science
Fiction and Political Correctness. The Perspective of the Polish Socio-Political Dystopias of the
second half of the 20th century), In: Literatura popularna [ Popular Literature]. Vol. 2: Fantastyczne
kreacje swiatow [Fantastic Creations of Worlds], E. Bartos, D. Chwolik, P. Majerski, K. Niesporek
(eds), Katowice: 103—122.

2 The nationalist-conservative approach of Polish science fiction authors became a subject of
an article by Michal R. Wisniewski, published in “Gazeta Wyborcza”. When asked what the right-
wing SF writers were afraid of at the beginning of our decade, Wisniewski responds: “of the same
as in 1990s — and the same that terrifies 40-year-old readers of their books, clad in thermal T-shirts,
stylized after Hussar bucklers or cyber-armour, supporters of the Nationalist Movement, Korwin or
Kukiz. The European Union that would exterminate Poland, making , in its place, multi-culture dis-
tricts, erasing the memory of Polish heroes. [...] Feminists hunting priests for fun. The Soviet Union
of Europe, American intervening forces at the streets of the national-Catholic Warsaw. The genera-
tion of the Independence March was raised on such books” (Wisniewski 2018: 18—19).
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The works by Jacek Dukaj, and the person of the writer himself, seem to be
interesting in terms of struggles with Polishness and presentation of the image of
Poles. At this point it is worth referring to the non-literary context. When asked by
Wojciech Orlinski “What in today’s Poland gets on your nerves and what delights
you?” the writer responds:

Perhaps, it does not go so far as to get on my nerves or delight, as I hardly ever
get into such extremes. I do not like the common hang-ups revealed e.g. in the
obsessive palpating, measuring, comparing Poland in never ending analyses of
“experiencing” Polishness, in setting up and defining against non-Polishness etc.
As regards literature — I can see — it is already an obligatory dance. If I refuse to
enter this game, [ encourage more discussion: and why doesn’t he want to talk
about Poland? Oh, it is where it hurts him, it is his painful spot. It is even easier to
disentangle oneself from Freudian suspicions (Orlinski 2011, online).

With regard to the subject matter undertaken in this paper, the confession of
the author of Ldd [Ice] referring to the specific role of the writer creating in the
Polish language seems to be equally important:

The very description “Polish writer” is already a two-level structure — the author
writes in Polish, so it seems to be obvious, but you also have the second meaning,
strong, chaining the unfortunate one to this our entire tradition of specific duties and
entanglements of the writer of the enslaved nation, from partitions to the People’s
Republic. And I absolutely do not feel obliged by this (Orlinski 2011, online).

Dukaj’s assurances are particularly confirmed in the construction and types
of literary characters created by him. It is here that the similarity of subsequent
works by the writer from Cracow is revealed. On the other hand, my aim is to
distillate features proper for Dukaj’s protagonists.

In The Writer s Journey, Christopher Vogler claims that a good hero is at the
same time common and above average.

Heroes should have universal qualities, emotions, and motivations that everyone
has experienced at one time or another:[...]. But Heroes must also be unique hu-
man beings [...]. Like any effective work of art, they need both universality and
originality. (...) A Hero should be fully active, in control of his own fate (Vogler
2010: 33-34).

Jacek Dukaj creates his characters in a similar way. First of all, they are ac-
tive heroes®. Secondly, they are both persons with rather common features, and

3 Dukaj, as he often emphasizes himself, “takes on” active heroes, who are better suited for
implementation of tasks assigned to them by the author. “If I have a choice, I always prefer to select
an active than passive character. Sometimes plot requirements force me to create a weaker hero,
dominated — such as Hieronim Berbelek at the beginning of /nne piesni [Other Songs]. [...] This
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— which is revealed in further reconstruction of events — they prove to be above-
average individuals, situated in differently understood elites, located in “cosmo/
geographical, political, economical” (Jonak online) avant-garde of civilization
expansion. On one hand, the membership of this avant-garde results from their
unique predispositions (mental and physical), and on the other from their origin
— “their uniqueness often is derived from their father, whoever he was” (Gorlinski-
-Kucik 2017: 157). This motif seems to be both interesting and important in the
context of Dukaj’s prose. To capture its essence, we should investigate the parent-child
relation (taking often in Dukaj’s works the father-son form?*) and the privileged
status of the parent (father), situating him, as previously mentioned, in the elite
group.

Let us start with Lod [Ice]. The father of the main character of the novel, Be-
nedykt Gierotawski, Filip, is a man who has mastered the skill of communicating
with the lute (alien organisms, resembling moving ice blocks), forms of being
that have escaped from the impact point of the Tunguska meteorite and penetrate
everything they meet on their way. It is justified to ask: why is the ability to com-
municate with them so important? The answer refers us to the first law of ther-
modynamics, specifying the dependence of the changes in internal energy on the
supplied heat and work. The higher temperature, the more chaotic movement of
particles in a given system, and the lower temperature, the more organized body
structure. Ice of crystal structure, contrasted with vapour with its chaotically mov-
ing particles, becomes a metaphor of human mentality. Since the low temperature
of the lute affects arrangement of matter and human thought, the one who masters
the lute can control human thinking. Following the same logic, it should be stated
that if Filip can talk to the lute and Benedykt, as his son, can have a certain impact
on him, then also he can indirectly have the power over history and the course of
events. Thus, the person of Benedykt reveals huge potential and the perspective of
great power, which is not foreshadowed by anything at the beginning, as we meet
Benedykt as an able, but poor student.

However, Lod is not only a story about individual Poles, but also about the
Poles as a nation. Dukaj presents in his great novel historical facts driven out from
the memory of most Poles. The juxtaposition of representatives of our nation with
Siberia always brings associations with exile and backbreaking work. Instead (or
rather, besides) “Benedykt finds in Irkutsk Polish industrialists bossing around

is what in the mainstream literature makes me damn irritated. It is very difficult for me to point to
a contemporary Polish novel in which the hero has got balls. That he is after something, that he is
not »scruffy«, and has a kind of drive in his soul. Most of those heroes are often reactive: something
happens to them, they respond because they have to. The world makes an impression on them, but
they do not make their impression on the world. I cannot read that! This general scruffiness creates
an image of the man I disagree with at the aesthetic and ethical level” (Dukaj 2007: 299).

4 Piotr Gorlinski-Kucik points to the fact that this is “a travesty of the Biblical relation between
God and Jesus Christ. The scheme is more or less as follows: absence of the Father — »crisis« of
the world — salutary mission of the Son — preventing the threat” (Gorlinski-Kucik 2017: 157).
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the local trade and mining industry” (Mizarkiewicz 2013: 194). Przemystaw
Czaplinski writes about this breaking down the myth of Siberia in the Polish
literature in a similar vein: “Siberia functioning in our martyrdom imaginary as
the ice hell inhabited by starving Polish exiles seems to be an area of intensive
industrialization, supported and managed by Poles, who are the manufacturing
class in this process” (Czaplinski 2016: 135). In Lod, Poles belong to the elite
exploring Russian lands in economical, intellectual and economical aspects. They
make fortunes here, extracting raw materials brought by the meteorite (tungetite
and zimnazo [cold iron]). They are industrialists, traders, financial magnates
— they even conquer tsarist Russia.

Faking Russia by Dukaj is only one of the topics investigated by Czaplinski in
Poruszona mapa [A Moved Map]. Analysing the Polish literature of the last three
decades, the critic draws a performative map of Europe. Wanting to cope with
the question posed in the first verse of the paper: “Where is Poland located?”, the
researchers use the notion of imagined geography coined by Edward Said.

Our imagination for 300 years has been organized by horizontal thinking — initiated
by partitions, reinforced by World War I and sealed by World War II and its
consequences. The Yalta treaty and the cold-war order confirmed the dominant
global position of the eastern and the western hegemonies. For three centuries,
the biggest fears and hopes of Poland were situated between those poles — be-
tween too close Russia and Germany and too far France, England and the USA
(Czaplinski 2016: 6-7).

The image of Poland as a country situated on an east-west axis generates the
constant need to determine one’s own affiliation. According to Czaplinski, this
consists in emphasizing the foreignness of Russia and dissimilarities between
“us” and “them”, based on oppositions, such as: democracy — lack of democracy,
civilisation — wilderness, Europe — Asia.

Literary journeys to the East® and an attempt to construct national identity
based on the narration about our largest neighbour are particularly important in
the context of the oeuvres by the author of Wroniec [The Crowe]. History, logics
of history and the causativity of phenomena are one of “great topics” in Jacek Du-
kaj’ s works. He confronts the issues of an historico-philosophical nature through
alternative history.

Consequently, it is worth presenting the alternative history of the 20" century
Poland as depicted in Xavras Wyzryn. The plot of the novel starts in 1996. Poles

5 Czaplifiski distinguishes three perspectives used to describe Russia in the Polish literature.
They include: “poetics of visitation (centralized around an expressive person of visitor and his dis-
ciplining look, poetics of participating gathering (with the central figure of a gatherer, focused on
social practices of everyday life) and the poetics of faking (in which the main role is played by
Russia as the unready reality)” (Czaplinski 2016: 16). The researcher classifies the narration about
Russia presented in Lod by Dukaj into the latter category.
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lost the war in 1920 with the Bolsheviks, did not regain their statehood and Poland
became the Vistula Republic. In the area of the Central and Eastern Europe, the
so-called EWZ (European War Zone) was created — a zone making a scenario for
ruthless military conflicts and at the same time, the symbol of human bestiality,
reducing individuals to their biology and function of war machines. The EWZ
is the place on Earth, “where the protection of law (and not only) has been sus-
pended. The only rule here is the historical Darwinism, permanent and common
war of everyone with everybody” (Unitowski 2014: 260). In such a reality, a quasi
reality show takes place, broadcast by international media, all efforts of which are
focused on filming “the Ever-Elusive Xavras Wyzryn” — a fighter for the freedom
of Poland, a new Messiah (with comic book origins), and finally, the icon of pop
culture printed on posters and T-shirts®:

Jan u$miechnat si¢ do niego, mrugnal porozumiewawczo, podciagnat sweter
i wyszarpnat ze spodni kraciasta koszule, ukazujac czarny T-shirt z logo MGM,
srebrnym nadrukiem: NIEUCHWYTNY XAVRAS, oraz zdjeciem Johna Four-
tree w roli Xavrasa Wyzryna; za aktorem kigbily si¢ czerwonozoétte plomienie,
pedzit czotg, biegto kilku zothierzy strzelajacych z biodra z wlodow, a sam za-
bojczo przystojny Fourtree, w podartej panterce, z ryngrafem z Matka Boska na
piersi, z kawaleryjska szablg przy boku i ze straszliwych rozmiaréw granatnikiem
w rece, usmiechat si¢ drapieznie do obiektywu.

[Jan smiled at him, winked knowingly, pulled up the sweater and jerked out from
his trousers a checked shirt, revealing a black T-shirt with the MGM logo, silver
print: EVER-ELUSIVE XAVRAS, and a photo of John Fourtree in the role of Xa-
vras Wyzryn; red and yellow flames whirled behind the actor, with a tank speed-
ing in the background, several soldiers running and hip shooting, while Fourtree,
killingly handsome, in his torn army camouflage, with a gorget featuring Our
Lady on his chest, a cavalry sabre at his side and a huge grenade launcher in his
hand, was wildly smiling to the camera.] (Dukaj 2004: 26)

Xavras attracted the attention of the entire world and great audience in relation to
his declaration to detonate an atomic bomb in Moscow. The use of mass destruction
weapon as the tool to restore historical justice generates the following questions/
problems, to which Dukaj obviously does not provide any clear answer: does the
quest for independence justify the means? What do patriotism and Polishness mean
and when they turn into terrorism? As Unitowski writes, “The partisan commander
represents Polishness in the state of ‘evolutionary degeneracy’ and ‘bestiality’,
but it is also about absolute Polishness, Polishness presented literally — as the most
perfect incarnation of the spirit of historical justice” Unitowski 2014: 261).

¢ In this context, this procedure permits us to read Dukaj’s book as an example of metatext
prose. Xavras Wyzryn is the story about how pop culture appropriates and processes historical char-
acters and events, and at the same time, the novel itself is an example of this process.
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Dukaj indirectly asks about the validity of the “Romantic paradigm”. Inter-
estingly, the question is posed by the prose writer associated with the circle of
popular literature, several years after announcing the twilight of this parameter
by Maria Janion. The literary criticism was divided in this matter: Pawet Dunin-
-Wasowicz wrote that “Xavras Wyzryn proves national and conservative approach-
es in SF writers of the middle and younger generations (Unitowski 2014: 262),
distinguishing a group of “conservative Romanticists”, where he classified the
author of Lod. However, Wojciech Orlinski, always analysing subsequent works
by Dukaj in detail, claimed that:

Xavrasreadafter 9/11 soundsratherasananti-patriotic work, showing the patriotism
as a potentially destructive force, regardless of noble intentions. Dukaj can be
equally read as the last epigone of the Polish Romanticism and as somebody who
wants to reject and crush the myth of Konrad — and obviously, the writer, avoiding
author’s own evaluations and commentaries, wants to emphasize this ambiguity
(Orlinski 2001: 20).

Therefore, it seems very risky to talk about Dukaj in the context of specific
political views or his attitude towards national myths.

There are more exceptional Poles presented in Dukaj’s books. In Wroniec [The
Crow], the person swooped away by the bird from the title, the father of little
Adas, is an oppositionist, therefore an individual dangerous to the government
system. This implies a specific behaviour of the young protagonist, who is not
entirely aware of the importance of changes taking place through him. Adas$ him-
self has mastered an unusual power over the word and outstanding resistance to
designs of the evil world. The name “ADAM?” typed by the boy becomes a pass to
the world ruled by the Crow. The hero can travel using U-Lotka [Leaf-let] and can
recognize Double Agents. He is the only one with appropriate skills and sensitiv-
ity to rescue his Father.

A “parent” of another Adam, Adam Zamoyski, a stash (Standard Homo Sa-
piens) from Perfekcyjna niedoskonatos¢ [An Ideal Imperfection] is ... Inkluzja
Ultymatywna [Ultimative Inclusion]’, from which the hero emanates.

Similarly to other Dukaj’s characters, the uniqueness of Zamoyski is not only
related to his origins, but also results from the features he possesses:

In a perfect world of higher intelligence it is imperfection, mistakes or tiny distor-
tions that make people such interesting creatures [...] The entire intricate tissue
of the post-human world created by Dukaj is arranged to form a perfect pattern,
but just because of that, it seems to be inhuman, devoid of errors, mistakes, weak-
nesses, feelings. A difference between humans and stash, phoebes and inclusions

7 “[...] inclusion of such combination of physical constants that this combination ensures the
efficiency of a logical construct placed in the inclusion higher than the effectiveness of all constructs
from all other inclusions, of all other physical constants” (Dukaj 2004: 175).
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presented in Perfekcyjna niedoskonatosé is indeed based on feelings, weaknesses
and flaws (Gajewska 2010: 229).

Treating the human being as a defective and perfect creature at the same time
seems to implement the “ideal imperfection” oxymoron, related to “Baroque man-
nerism” (Mazurkiewicz 2014: 367). However, the novel includes one more para-
dox. Perfekcyjna niedoskonatos¢ clearly establishes the primate of the anthropic
principle, according to which basic laws of physics, such as the Planck constant,
speed of light or gravitational constant, have exactly the values they should have to
facilitate emergence of life, and in particular, to make it possible for man to appear
on Earth. Therefore, this principle somehow wipes out the non-anthropocentric
vision of the world derived from posthumanism. If “the universe seems to exist
to enable and glorify human existence as something absolutely most important”
(Gajewska 2010: 230), this is just this defective human being, and not phoebe or
inclusion, that is the most privileged creature in the world.

The situation of the characters from the novel Corka tupiezcy [The Plunder-
er's Daughter] is also worth noting here. The father referred to in the title is an
archaeologist — an exceptional person, since, firstly, he investigates ancient space
civilisations, and secondly, because he leaves his entire inheritance to his daugh-
ter, Zuzanna. Such a situation is not frequent in the worlds of Dukaj’s novels,
dominated by men.

The list of exceptional compatriots in the books by the writer from Cracow
can be concluded with references to Linia oporu [Line of Resistance] and Staros¢
aksolotla [ The Old Axolotl]. Here, an aberration is the absence of the father figure.
Pawel Kostrzewa, a character from the first story, is one of the best creative ones
— programmers whose task is to create sense of life (the only thing desirable in the
world where you can have everything). Grzes, in turn, is a sought-after I'T specialist.
He survived the extermination of humanity caused by a neutron wave hitting the
Earth. As one of the few, he was able to scan his mind to the computer and after
thousand years, subsequently changing mechanical shells, he participates in the
restoration of the human species.

The above list allows us to reconstruct the image of Dukaj’s character. Such
factors as exceptional predispositions, typically related to — although not exclusive-
ly — the origin, allow the persons called to life by the author of Ldd to receive “the
beyond-normal scope of human spiritual” and physical experience. The characters
created by the writer are outstanding individuals, open to others and Space, Poles
being citizens of the world and affecting its fate — far from Eurosceptic protago-
nists presented in right-wing coloured science fiction. Those individuals:

accomplishing the tasks assigned to them and performing great deeds in the name
of the welfare of others, their countrymen, actually reflect the status of an indi-
vidual in the universe. They explain to man the changes, as well as the tests, he



Citizens of the Universe — Poles in Jacek Dukaj’s Prose 277

is subjected to through his life, and acquaint him with the thought that is most
tragic and incomprehensible for him — concerning his own finiteness, limitations
or mortality (http://www.puzdro.pl/1/29-almanach-pop.htm)

To some extent, they can also perform a compensatory function — giving hope
that even a citizen of a small country spread between economic and military powers
can play a significant role in the history of the entire globe and the human species.
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Summary

The fate of Poland and Poles is an important topic in Polish science fiction literature. Until
1989, writers could comment on the state and the nation only by means of metaphors, and thus,
science fiction was a great tool for describing reality. After the fall of communism, Polish authors
could finally speak about Poland and Poles directly. However, as a result, we received politically and
ideologically inspired literature. In this respect, the works of Jacek Dukaj seem to be an exception.
The writer shows Poles as the elite of civilization development. The aim of this paper is therefore to
identify certain characteristic features of the model hero of Duka;j’s novels.
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Podazajac za mysla Hansa-Georga Gadamera, stwierdzi¢ mozna, ze glowna
wlasno$cig obrazu audiowizualnego nie jest jego prezentacja i rozumienie, gdyz
one wigzg sie ze sobg tworzgc jedno$¢ (Gadamer 2013: 639)!, co zaliczy¢ nalezy
do oczywistosci. To powoduje, ze jednos¢ ta nabiera odpowiedniego, czasami za-
planowanego z gory znaczenia. Poza tym Gadamer stusznie stwierdza, ze praw-
dziwos¢ informacji nie do konca zalezy od nadawcy i odbiorcy. Tak wigc wymiana
informacji, w sensie ich prawdziwosci, nigdy nie wyglada tak, jak kto$ jg zaplano-
wat. Przekazywane w procesie komunikacyjnym informacje, moga by¢ w pewien
sposob zainscenizowane, niekoniecznie przez samych uczestnikow tego procesu.
Dlatego zadna ze stron do konca nie wie, jak caty proces si¢ zakonczy. Konkluzja
owego procesu moze zatem doprowadzi¢ do powstania zupetnie czego$ nowego,
co jak zauwaza Gadamer — ,,zaczyna istnie¢”. Zrozumienie przekazu polegac be-
dzie wigc na pewnego rodzaju porozumieniu, a nie przezywaniu tego, co odczuwa
druga strona (Gadamer 2013: 519-520). Oznacza to, ze nadawca lub przekaznik
umiesci¢ musza sens catego przekazu w kontekscie Swiata swojego odbiorcy. Pro-
wadzi to jednak nie do catkowitego zaburzenia sensu, tylko wyrazenia go w nowy,
inny sposob. Zgodnie wiec z koncepcja Gadamera, kazdy przekaz medialny be-
dzie pewnego rodzaju interpretacja (Gadamer 2013: 519-520). Totez rozumienie
przekazu medialnego musi si¢ wytworzy¢ dzigki posrednictwu danego medium
—w przypadku omawianej tutaj problematyki — za posrednictwem telewizji. Poza
tym kazda teoria interpretacji zaklada z gory pewna koncepcje rozumienia. Cho-

"' H.G. Gadamer rozpatruje te problematyke na przyktadzie jezyka jako medium hermeneutycz-
nego, podczas gdy ja ujmuje te kwestie w odniesieniu do przekazu audiowizualnego.
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dzi o to, by danemu komunikatowi wyznaczy¢ okreslong postac i kierunek. Wy-
stepuja tu czegsto pewne ograniczenia i znieksztatcenia, ktore wptywaja na dostep
do danych medidéw i ustanawiaja pewnego rodzaju cenzure, wptywajac tym na
interpretacj¢ przekazu. Dotyczy to np. redaktoréw naczelnych, ktérzy narzucaja
swoim pracownikom pewna wizj¢ $wiata sugerujgc, aby nie poruszali drazliwych
tematow (Dybel 2012: 104—105) Iub wrecz przeciwnie — skupiali si¢ wyltacznie
na nich. Powyzsze uwagi dotycza jednak tylko wymiaru hermeneutycznego po-
dejmowanej problematyki. Przejdzmy teraz do semiotyki. Zgodnie z zalozeniami
Umberta Eco nazwac ja nalezy ,,0g0Ing teorig zjawisk komunikatywnych”, ktore
tworzone sg na podstawie kodéw — systemow znakow. Dla Eco kodowanie 1 de-
kodowanie to procesy skomplikowane. Mowi on w ich przypadku o multiplikacji.
Oprocz kodéw mozemy mie¢ rowniez do czynienia z subkodami majacymi cha-
rakter ideologiczny, estetyczny i afektywny, ktore mogg by¢ rozne dla kazdego
z uczestnikoéw catego procesu komunikacji (Dybel 2012: 164-170). To stwier-
dzenie w wyczerpujacy sposob okresla analize telewizyjnych obrazow rzeczywi-
stosci, w odniesieniu do poszczegdlnych grup spotecznych i stacji telewizyjnych.

Przechodzac do samego procesu komunikacyjnego, zauwazy¢ nalezy, ze w prze-
kazach audiowizualnych obserwuje si¢ wzmozong komunikacje, ktora odbywa si¢
na wielu ptaszczyznach medialnych. Jezyk na styku z innymi systemami znakow,
takimi jak obraz, dzwick, kolor, typografia, i nosnikami znakéw tworzy nowe
znaczenia oraz funkcje w przestrzeniach komunikacyjnych. Poza tym rozwdj spo-
feczny powoduje, ze liczba informacji w danym stowie wzrasta. Dane stowo ma
obecnie wigcej znaczen niz kiedy$. Oczywiscie rozw0j znaczenia danego wyra-
zu w wielu przypadkach prowadzi do chaosu, powodujac szumy komunikacyjne.
Te zaburzenia w odbiorze przyczynia¢ si¢ moga do réznorodnosci interpretacji
tego samego komunikatu. Semiotyka i hermeneutyka stajg si¢ wiec w dzisiej-
szych czasach bardziej przydatne niz kiedys, gdy powstaty. Coraz czgsciej zatem
przy odkodowywaniu przekazoéw telewizyjnych ludzie wykorzystuja swoje kody
orientacji i emocje, co z kolei prowadzi¢ moze do pewnej aporemy znaczeniowej
lub nawet przeinaczenia catego znaczenia przekazu telewizyjnego. Podejmowana
problematyka znaku i znaczenia, w wymiarze semiotycznym i hermeneutycznym,
odnosi si¢ w tym artykule przede wszystkim do symboli. W interpretacji symboli
duza role odgrywa interakcjonizm symboliczny, wyznaczany przez: jazn, spole-
czenstwo 1 interakcj¢. Odnosi si¢ do niego wprost psychologia spoteczna, oparta
na koncepcji jazni, w ktorej komunikacja odgrywa wazng role. Tutaj w centrum
znajduje si¢ interakcja, czyli proces komunikacyjny tworzacy spoteczne zwigzki.
Okazuje si¢ wigc, ze proces znaczeniotworczy (semioza) zalezny jest od sytu-
acji 1 kontekstu, w ktérym si¢ pojawia. Wszystko, co uchwyci¢ mozna i poznaé
zmyslami, znajduje si¢ w o wiele wigkszym niz percepcja obszarze, ktory dla
naszych zmystéw moze by¢ nieosiaggalny. Na tej podstawie stwierdzi¢ mozna, ze
jezeli ktos$ uwaza za prawdziwe tylko to, co widzi i styszy, to moze nie poznaé
nigdy prawdy, ktéra ukryta jest poza tymi danymi rzeczami, nadajac im wiasci-
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wy sens. Wizualno$¢ dzisiejszego Swiata trudna jest do przetworzenia w catosci
dla zwyktego cztowieka. Docierajace do nas telewizyjne obrazy rzeczywistosci
w wigkszos$ci przypadkéw stuzg informacji, rozrywcee i innym formom ludzkie;j
dziatalnos$ci, dziatajac na nasza $wiadomos$¢ poznawcza. Wykorzystywane sg one
przede wszystkim w telewizji, ktora angazuje nasze zmysty wzroku i stuchu.

Znakiem w telewizyjnych obrazach rzeczywistosci jest dostrzegalny uktad
lub zjawisko, pojawiajace si¢ wskutek ustanowienia lub zwyczajowo istniejacych
regut w danym spoteczenstwie, ktore pozwalajg wigza¢ z tym uktadem czy zjawi-
skiem mys$li okreslonego typu. Nie bedzie wiec znakiem typowa widzialna dla oka
ludzkiego rzecz, ktora jest tylko materialnym substratem znaku, lecz uktad rze-
czy lub zjawisko rozpatrywane na podstawie okreslonych regut znaczeniowych,
ktore nakazuja wigza¢ z tym materialnym tylko substratem mysli odnoszace si¢
do okreslonej tresci (Ziembinski 2000: 14). Zatem nie w kazdej sytuacji te same
znaki oznaczac bedg to samo — istnieje tutaj wymag interpretacyjny i czasowy da-
nego znaczenia. Samo znaczenie jest natomiast mys$lowym obrazem, ktory moze
wigza¢ si¢ nazwa z innymi znaczeniami. Totez znaczeniem bedzie to, co znak
wytwarza w naszym umysle, na podstawie odpowiedniej konotacji (Eco 1996:
55-58). Trudno jest wigc szuka¢ w telewizyjnych obrazach odbicia prawdy, gdyz
zalezna ona bedzie od samego odbiorcy — interpretatora. Totez bedziemy w tym
znaczeniu mieli do czynienia z pewnego rodzaju wzgledna prawda. W przypad-
ku tego rodzaju przekazéw moéwi¢ bedzie mozna o informacji bardziej rzetelne;j
niz prawdziwej. Osobista interpretacja materiatow wizualnych dotyczy¢ bedzie
rowniez poszczegolnych stacji telewizyjnych, do ktérych odbiorcy majg odpo-
wiednie nastawienie odnoszace si¢ do wyznawanych ideologii i pogladow. Juz na
wstepie podejmowanej analizy zauwazy¢ mozna, ze znak 1 znaczenie w telewi-
zyjnych obrazach rzeczywistosci posiada¢ bedg rézne interpretacje znaczeniowe,
co powodowac¢ moze pewien chaos odbiorczy, zaburzajac transcendencje odbioru.
Mozna by stwierdzi¢, jak ujat to Edgar Dacqué, Ze ,,prawda o rzeczach jest zara-
zem tym, co w rzeczach wieczne, o czym nie mozna jednak mowi¢ bezposred-
nio. Jesli tak czynimy, méwimy wowczas tylko o formach rzeczy”. Uwaza si¢
w tym konteks$cie, ze kultura cyfrowa zapoczatkowata oralnos¢ wtorng. Kultura
pierwotna opierata si¢ na mowie, jako jedynym medium stowa, wtorna poteguje
natomiast cechy charakterystyczne dla kultury oralnej, ktadac nacisk na emocje,
zaangazowanie 1 wzajemne relacje. Sposéb wymiany informacji, ktory zauwazy¢
mozna w kulturze cyfrowej, ma charakter emocjonalny i ekspresyjny, a stowo jest
mocno zwigzane z kontekstem jego uzycia. Wazng rolg odgrywa tutaj skupiona na
terazniejszosci wspdlnota spoteczna (Rogozinska 2007: 191-192).

Wystepujacy w przekazach telewizyjnych system logonomiczny (logonomic)
ustala, kto moze zainicjowa¢ znaczenie, np. przekazujac pewna informacje, oraz
kto moze jg zna¢, czyli odebra¢ t¢ informacj¢ i w odpowiedni sposob zrozumie¢
— odkodowac¢. Systemy te okreslaja spoteczne zachowania semiotyczne w miej-
scu, gdzie znaczenia sg wytwarzane i odbierane. Systemy tego typu sg zbiorem za-
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sad okre$lajgcych warunki produkcji i odbioru znaczen. Wystepujace w nich regu-
ly sg wyraznie przekazywane i nadzorowane przez konkretne czynniki spoteczne.
Na tej podstawie mowi si¢ o rezimach wytwarzania (ograniczenia wytwarzania
znaczen) i regutach odbioru (ograniczenie ich odbioru). System logonomiczny to
wszak zespot komunikatéw bedacych czgscia pewnego rodzaju regut ideologicz-
nych, a same zasady logonomiczne pozostaja pod kontrolg konkretnych czynni-
kéw spotecznych, ktore z kolei dla pewnych jednostek stanowi¢ mogg przymus
w okreslonych sytuacjach. Warto dodac, ze systemy te sg zawsze widzialne i jasne
do zrozumienia, dla tych ktorzy oczywiscie tego chca (Hodge 1998: 4-5). Systemy
te przyciagaja lub odpychaja widza od danego obrazu czy stacji telewizyjnej. Odpo-
wiednia wigc stacja, w odniesieniu do konkretnej ludzkiej osobowosci, wykorzystac
moze taki system do zdobycia okreslonej liczby zwolennikoéw-odbiorcow.

Podejmowana tutaj problematyka znaku i znaczenia, jak stwierdzitem na
wstepie, odnosi si¢ wprost do symboli, dla ktorych duza role odgrywa interakcjo-
nizm symboliczny. Bardzo czesto w odniesieniu do interakcjonizmu symbolicz-
nego wskazuje si¢ trzy tezy dotyczace zwigzku znaczenia i dziatania:

— ludzie dziatajg na plaszczyznie znaczen, jakie majg dla nich okreslone rzeczy;

— znaczenia sg pochodng interakcji;

— znaczenia s3 modyfikowane przez ich interakcje, ktorych ludzie dokonuja
w aktualnych sytuacjach (Blumer 1969: 2).

Interakcjonizm symboliczny to stale definiowanie sytuacji w trakcie i po za-
konczeniu zachodzacej pomiedzy ludzmi interakcji. Kazdy nastgpny etap takiej
interakcji jest zwigzany z poprzednim. Symbolicznos¢ tego zjawiska polega na
wzajemnym dopasowywaniu swych dziatan i mysli przez uczestnikow — rola ko-
munikacji znaczen jest wigc tutaj bardzo wazna. Zrozumienie si¢ uczestnikow
takiej interakcji, czyli wynegocjowanie znaczen, moze doprowadzi¢ np. do osia-
gniecia porzadku spotecznego (Stryker 1980: 119). Nalezy zatem traktowaé ko-
munikacj¢ jako interakcje, wzajemne wplywanie na siebie, gdyz poprzez ten pro-
ces ksztaltujg si¢ zachowania i postawy innych osob.

W przypadku obrazow telewizyjnych i niesionych przez nie znaczen symbo-
liczna interakcja dotyczy przede wszystkim zbiorowisk ludzkich, co zauwazy¢
mozna w przestankach sformutowanych przez Herberta Blumera. Autor traktuje
znaczenie jako wykraczajace poza dany moment ludzkiej dziatalnosci. Blumer
zajmowat si¢ przede wszystkim empirycznie danymi, czyli do§wiadczanymi zna-
czeniami obiektow samych dzialan, gdzie obiektem jest wszystko to, do czego
mozna si¢ odnies¢. Trafnie wigc mozna stwierdzi¢, ze stanowisko Blumera na-
wigzuje do krytycznego realizmu filozofii pragmatyzmu. Obiekt dla niego nie byt
czgs$cig procesu myslenia, lecz tym co zostaje wyznaczone. Uwazal on rowniez,
ze znaczenia s3 tylko ludzkimi konstruktami, a samo dziatanie cztowieka (za-
chowanie) to wszelkie czynnosci przez niego wykonywane. Za pierwotne zrodto
znaczen uwaza si¢ tutaj proces interakcji. Znaczenie wigc rzeczy dla ludzi jest
wyrazem ich sposobu, w jaki dziataja na dang rzecz, ze wzgledu na te rzecz. Blu-
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mer staral si¢ powigkszy¢ problem samego znaczenia o kategori¢ interpretacji
zjawiska, jakim jest sama interakcja. Odnosi si¢ to do faktu, w ktérym dziatajacy
w procesie interpretacji, jako procesie komunikacji z samym sobg wybiera, za-
wiesza, ustala, przeksztalca, przemieszcza znaczenia, w zalezno$ci od zmieniaja-
cych sie aspektow sytuacji, w ktorej si¢ znajduje. Trafnie wigc na tej podstawie
stwierdzono, ze przyjecie kategorii interpretacji spowodowato, ze interakcjonizm
symboliczny zblizyt si¢ do fenomenologii i hermeneutyki jako metod badawczych
(Hatas 2012: 82—87). Poza tym uznanie komunikacji jako interakcji podkresla
wplyw uczestnikow na jej przebieg. Powoduje rowniez mozliwos¢ zastosowania
interpretacji i dokonania pewnej analizy.

Nalezy jednak zastanowi¢ sie, czy interakcja to tylko dzialanie, czyli pewne
zachowanie w postaci odpowiedzi na komunikat werbalny lub niewerbalny. Taka
interpretacja tego zjawiska prowadzi¢ mogtaby do uproszczenia calej analizy.
Przyja¢ wiec nalezy, ze interakcja to rowniez sam odbioér komunikatu, bez reak-
cji na jego tre$¢ — znaczenie. Wynika to z faktu, ze juz sam odbidr jest pewnego
rodzaju dzialaniem. Podstawowym zatem elementem komunikacyjnym odnosza-
cym si¢ do podejmowane;j problematyki bedzie dotarcie komunikatu do odbiorcy.

W interakcjach spotecznych dotyczacych symboliki wazne jest ujmowanie
znaczen jako zmiennych (uniwersalno$¢ znaczen) oraz identyfikowanie regut in-
terpretacji, jako okreslonych w kulturowo i historycznie kontekstach. Nie zmienia
to jednak pogladu, ze niektore interpretacje pozostaja niezmienne.

Okazuje si¢ wigc, ze semioza zalezy od sytuacji, czasu i kontekstu, w ktorych
si¢ pojawia. Najogolniej stwierdzi¢ trzeba, ze gldowng cechg interakcyjnosci jest
idea wzajemno$ci — wzajemne wptywanie na siebie zarowno w postaci odpowie-
dzi, jak 1 jej braku, wszak stosowanie np. ostracyzmu roOwniez jest pewnego ro-
dzaju dziataniem.

W strukturze dzialania spotecznego lezy sam fundament normatywny interak-
cji, ktory znajduje odbicie w koncepcji idei wzajemnosci. W interakcyjnosci waz-
na wigc okazuje si¢ rowniez wspomniana wyzej interpretacja interakcji. Dotyczy
ona obrazu samego siebie w oczach partnera, definiowania przez niego sytuacji
i miejsca uczestnikow danej sytuacji. W tym przypadku komunikacja utozsamiana
jest z interakcjg. Obejmuje zatem koncepcje konwersacji gestow znaczacych, jak
rowniez konwersacje odnoszacg si¢ do znaczacych symboli. Dotyczy wigc w sen-
sie symbolicznym prezentacji gestow znaczacych i odpowiedzi na znaczenie tych
wlasnie gestow. Interakcja symboliczna jest w takim razie procesem komunika-
cyjnym, w ktérym przekazywane sg znaczenia pomigdzy nadawca a odbiorcg. Nie
jest to jednak proces czysto poznawczy, tylko bardziej wspotdziatajacy, w ktorym
komunikowanie jest rowniez dziataniem. Jako akt komunikacyjny interakcja tego
typu ksztattuje postepowanie uczestnikow. Jednak, zeby komunikacja i interakcja
tego rodzaju byly efektywne, zaistnie¢ musi wzajemne przejmowanie rol przez
uczestnikow. Interakcja ta powoduje tez ciagle wzajemne dostosowywanie si¢ do
danego postgpowania. Obowigzujace wzory zycia danej spotecznosci przetrwaty
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tylko dzigki statym regutom interpretacyjnym. Warto zaznaczy¢, ze symbolicz-
na interakcja nie odnosi si¢ tylko do wspotdziatania, lecz takze do konfliktow,
ktorych uczestnicy majg za zadanie konstruowanie swoich dzialan poprzez ich
wzajemne interpretowanie i definiowanie (Hatas 2012: 110-111, 116-122). Waz-
nym elementem interakcyjnosci jest tozsamos¢. Dzigki niej uczestnicy interakcji
wypelnieni sg trescig znaczen przypisywanych przez nich nawzajem — stanowi
ona warunek aktywizacji 1ol oraz stwarza podstawy dla sytuacyjnego dziatania
(Foote 1951: 16).

W momencie, w ktorym znaki i rzeczy nie odwzorowuja si¢ nawzajem, kiedy
obraz, w tym przypadku telewizyjny, nie odzwierciedla juz prawdy o rzeczywi-
stodci, uczestnictwo w przestrzeni tekstu i obrazu staje si¢ ztozone i trudne do
odczytania. W nowej przestrzeni medialnej, w ktérej dochodzi do zderzenia sta-
rych i nowych mediow, konieczne staja si¢ swoiste umiejetnosci odczytywania
przekazow, sposoby widzenia i postrzegania medialnych obrazéw, kompetencje
w roznych zakresach odbioru okre$lane mianem alfabetyzmu medialnego. Po-
mocna w takich sytuacjach jest konfrontacja i porownanie przekazow informacyj-
nych réznych stacji telewizyjnych w celu znalezienia dla siebie odpowiedniego
przekazu, bardzo czgsto odnoszacego si¢ do tej samej wiadomosci. Stosowane
w telewizji coraz czgsciej sofizmaty powoduja wszak okreslony efekt odbioru.
Henry Jenkins definiuje ten alfabetyzm medialny (media literacy) jako ,,zdolno$¢
do stania si¢ pelnoprawnym uczestnikiem wspotczesnej kultury medialnej” (Jen-
kins 2007: 251). Jest to przejscie od litery, poprzez stowo, znak i calg strukture
potaczonych ze sobg elementow jezyka mediow, po ich wzajemne konfiguracje,
replikacje oraz symulacje.

Wystepujacy w przekazach audiowizualnych obraz, wedtug Hansa Beltinga
(Belting 2007: 11), to o wiele wiecej niz sam produkt postrzegania, poniewaz
jego centralng wartoscia jest takze jego objasnianie, rozumienie, przetwarzanie,
uzywanie przez odbiorcow. Obrazy komunikuja pewng rzeczywistos¢, a zarazem
domagaja si¢ jej analizy i interpretacji. W tym wtasnie momencie wazna staje si¢
ich funkcja hermeneutyczna. Dla zrozumienia obrazoéw istotna jest wigc zarow-
no ich podmiotowos¢, jak 1 zewnetrznos$¢. Analiza i badania obrazu skupiaja si¢
zatem i1 na samym akcie widzenia, i na jego rozumieniu (Hooper-Greenhill 2000:
14). Znaczenia domagaja si¢ zrozumienia i wyjasnienia za pomoca interpretacji,
a wigc z wnetrza obrazu (zob. Gadamer 1993). Odnies$¢ to mozna do platonskiej
filozofii, z ktorej dowiadujemy si¢, ze obrazy nie tworza rzeczywistosci, tylko ja
znieksztatcaja.

Rozumienie zachowan i motywacji prowadzacych programy telewizyjne
mozliwe jest dzigki postawie hermeneutycznego poszukania kontekstow przez
widzoé6w w ich wlasnym zyciu (zob. Carroll 2004). Zaangazowanie widza w dany
przekaz odbywa si¢ dzigki temu, Ze narracja lub uzyte sofizmaty wywotuja u nie-
go zaciekawienie i pobudzajg do dziatania (zob. Smith 1999). W sensie herme-
neutycznym odbiorca ocenia waznos¢ przedstawianej informacji niesionej przez
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medialny obraz oraz konfrontuje jego prawdziwos¢ z wlasnym systemem warto-
sci (Citko 2014: 34-35).

Wilaczanie $wiata mediow do wlasnego zycia znalez¢ wigc mozna u odbior-
cow, u ktorych medialny obraz zostaje uwewngetrzniony i przyswojony w procesie
interpretacji i organizacji wrazen zmystowych oraz emocjonalnego do nich po-
dejscia, podyktowanego wlasng egzystencja. Znajduje to potwierdzenie w herme-
neutyce Hansa-Georga Gadamera i Paula Ricoeura, ktorzy stwierdzili, ze kazda
interpretacja pochodzi z przedrozumienia czy przedsagdow. Ricoeur argumentuje
to jeszcze stwierdzeniem, ze: ,,Nalezy rozumie¢, by uwierzy¢, lecz trzeba uwie-
rzy¢, zeby zrozumie¢” (zob. Ricoeur 1986). Znaczenie obrazu powstaje wigc
w procesie interakcji, interpretacji i organizacji wrazen zmystowych (w pewnego
rodzaju analizie i interpretacji) oraz w procesie emocjonalnego doswiadczania.
W znaczeniu hermeneutycznym proces interpretacji jest zatem pewnego rodzaju
dialogiem migdzy komunikujacym co$ obrazem a podmiotem, ktéry odczytuje
obraz wszystkimi swoimi zmystami. Wszak zwiazek pomigdzy nazwg i jej przed-
miotem lub podmiotem moze zachodzi¢ jedynie za posrednictwem procesu umy-
stowego.

Proces orientacji w otoczeniu, w ktorym uczestniczy cztowiek, sktada si¢
z dwoch kategorii informacji: obiektywnych i subiektywnych. Zakres tych in-
formacji dotyczacych obrazu jest nicograniczony. Informacje obiektywne to te,
ktére sa niezalezne od poznajacego podmiotu, subiektywne natomiast zawsze sa
zrelatywizowane w odniesieniu do pewnej osoby czy grupy, przede wszystkim
z punktu widzenia ich wartosci. Oczywiscie istnie¢ moga okreslone zdarzenia
badz przedmioty, ktére dla wigkszosci ludzi mogg mie¢ podobne wartosci. Za-
ktada si¢ na tej podstawie, ze ocenianie innych ludzi, ich cech oraz okreslonych
zdarzen spotecznych wyraza pragnienia czlowieka, jego obawy, zamitowania oraz
stanowi odzwierciedlenie warunkéw, w jakich ksztaltowaty sie jego osobowose,
wartosci oraz wiedza. Wspotcze$nie uznajemy, ze przedstawienie (obraz) nigdy
nie jest tylko ilustracja, wszak to w obrazie konstruowana jest i przedstawiana
roznica spoteczna. Wigze si¢ to z faktem, ze poszczegdlne kategorie spoteczne ni-
gdy nie byly nam dane wprost, lecz konstruowane i to za pomocg m.in. obrazoéw,
czyli form wizualnych (Fyfe, Law 1988: 1). Analizujac wigc poszczegolne obrazy,
zauwazy¢ mozna roézne pojawiace si¢ wizje nastepujacych kategorii spolecznych:
pte¢, klasa, rasa, rozwoj fizyczny, seksualno$¢, pigkno, brzydota itp. Odnosza si¢
one nie tylko do ludzi, lecz takze do przedmiotow. Wazny jest tez zarowno sam
obraz, jak i sposob, w jaki jest on odbierany przez konkretnych ludzi w okreslone;
epoce. Obrazy pokazujace pewne elementy spoleczne dziatajg na widza nie tylko
za pomoca tego, co pokazuja, lecz takze za pomocg rodzaju spojrzenia, do ktérego
zachecaja. Wynika to z faktu, ze nasz wzrok nie pada wylacznie na dany przed-
miot czy podmiot, ale odnosi je rowniez do nas samych (Berger 2008: 8-9). Obra-
zy wywoluja wigc okreslone skutki za kazdym razem, gdy na nie patrzymy, a na-
sze spojrzenie wymaga zatem pewnej refleksji w tym podejsciu. Widzenie danego
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obrazu unaocznia si¢ zawsze w jakim$ konteks$cie spotecznym, ktory wywiera
na niego wptyw. Widzenie to odbywa si¢ tez zawsze w jakims$ miejscu, ktére na
niego dziala, odnoszac je do poszczegdlnych praktyk. Trafnie stwierdzi¢ mozna,
ze poszczegdlne miejsca majg swoja specyfike spojrzenia na dany obraz i okresla-
ja, jak widz powinien si¢ zachowac i jak patrze¢ na obraz (zob. Becker 1982). Te
specyficzne cechy sg wlasnie wazne dla zrozumienia, dlaczego obrazy wywotuja
okreslone skutki wsérdéd odbiorcow. Tak wige to konkretna grupa widzoéw wnosi
do danego obrazu okreslone interpretacje i spostrzezenia, wptywajac w ten sposob
na jego znaczenie i oddziatywanie. Nie kazdy obserwujacy bedzie odbierat dany
obraz w ten sam sposob, nie na kazdego dany obraz bedzie tak samo oddzialywat,
jednak wszystkie obrazy powoduja jakie$ oddziatywanie — pozytywne lub nega-
tywne (Armstrong 1996: 28). Interpretacje materiatow wizualnych opierajg si¢ na
trzech obszarach, na podstawie ktorych tworzone sg znaczenia poszczegdlnych
obrazéw. Zalicza si¢ do nich:

— obszar wytwarzania obrazu,

— obszar samego obrazu,

— obszar, w ktorym obraz widziany jest przez r6zng publiczno$¢ (Gillian 2010: 33).

Analiza samej tresci przedstawienia wizualnego, czyli okre$lenie tego, co na
nim si¢ znajduje 1 co to wyraza, jest pewng technika, ktorej otrzymane wyniki
wymagajg interpretacji opartej na zrozumieniu tego, jak kody odpowiadajace da-
nemu obrazowi tacza si¢ z jego szerszym znaczeniowym kontekstem. Zauwazy¢
wigc juz w tym miejscu mozna, ze tresci znaczeniowe moga roznic si¢ w zalezno-
$ci od interpretatora i zaistnialego kontekstu.

Mozna réwniez zasadnie sgdzi¢, ze znaczenie danego znaku w obrazie za-
lezy od jego powiazan z innymi znakami. Uzna¢ mozna, ze wlasnie to utrudnia
W pewien sposob analizg znakéw, co wynika z faktu, ze nie da si¢ do konca i bez-
posrednio okresli¢, w ktérym miejscu pojawia si¢ semiotyczne pelne znaczenie
znakow (Bal, Bryson 1991: 177). Na tej podstawie, biorgc pod uwage, ze zna-
czenie rodzi si¢ prawdopodobnie w umysle odbiorcy, wskaza¢ by mozna kilka
krokow, ktore stajg si¢ pomocne w analizie semiotycznej danego przedstawienia
wizualnego:

— okreslenie, co jest znakiem,;

— okreslenie, co te znaki oznaczaja same w sobie;

— zamyst nad tym, w jaki sposob sg one powigzane z innymi znakami samymi
W sobie;

— zbadanie ich zwiazkéw z systemami znaczen o szerszym zasiggu — od ko-
dow, az do ideologii;

— powr6t do znakow za posrednictwem ich wlasnych kodow w celu zbadania,
w jaki sposob wyrazaja one ideologi¢ i mitologie (Gillian 2010: 126—127).

Analizujac i interpretujgc okreslony obiekt, pamigta¢ jednak nalezy o tym, aby
nie popas¢ w pewnego rodzaju fantazjowanie odnoszace si¢ do niego. Moze ono
wynika¢ przede wszystkim z nadmiernego zamilowania do omawianego zjawiska
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(obrazu). W tym przypadku fantazjg jest pewne myslenie, ktore miesci si¢ pomig-
dzy $wiadomoscig a nieswiadomoscig, stanowigc obszar, w ktérym dochodzi do
wymiany miedzy tymi dwoma stanami psychicznymi (Burgin 1992: 84-88). Przy
analizie i interpretacji potrzebne wigc jest w pelni obiektywne spojrzenie.

Same przedstawienia wizualne, jak juz wspomniano, ksztattowane sg na trzech
ptaszczyznach (obszarach):

— wytwarzania,

— samego obrazu (obiektu),

— odbioru przez danego ich odbiorce.

Kazdy z tych obszaroéw rozwaza¢ mozna na trzech plaszczyznach znaczenio-
wych: technologicznej, kompozycyjnej oraz spolecznej. Plaszczyzna pierwsza
— technologiczna — odnosi si¢ do narzgdzi, za pomocg ktérych dany obraz zostat
wykonany. W przypadku materiatow wizualnych bedzie to np. kamera, dysk, lu-
dzie, mikrofon, stot montazowy itp. Kompozycyjna z kolei dotyczy struktury wi-
zualnej catego przedstawienia obrazowego. Odnosi si¢ wiec do kolorow, wystroju
studia, ubioru prezenterow, czyli ich wygladu itp. Plaszczyzna spoteczna nato-
miast odnosi si¢ do relacji i praktyk spolecznych, politycznych, gospodarczych,
jak rowniez komunikacyjnych, ktore sa pomocne w interpretacji obrazu. Ostatnia
ptaszczyzna dotyczy odczucé i ideologii odbiorcow oraz ich nastawien co do danej
telewizji i jej programdw. Do kazdej z tych trzech ptaszczyzn dopasowaé nalezy
odpowiednie pytania badawcze, ktore wskaza na poszczegolne elementy nawig-
zujace do znaczenia okres$lonych telewizyjnych obrazow.

W obrebie semiotyki warto rowniez przypomnie¢, ze wedlug Charlesa San-
dersa Peirce’a istniejg trzy rodzaje znakow, ktore wyrdzniane sg w zaleznosci od
tego, jaka istnieje relacja pomigdzy znaczgcym a znaczonym w przedstawieniu
wizualnym (Eco 1996: 119). Sg to:

1. Ikona — znak ten jest reprezentacjg znaczonego, poniewaz wykazuje po-
dobienstwo do niego. W tym przypadku kazda stacja telewizyjna posiadac¢ bedzie
odpowiednie znaczenie dla odpowiedniej grupy ludzi. Znaczenie to moze by¢ te-
matyczne lub ideologiczne.

2. Indeks — w znakach tych zwigzek pomi¢dzy znaczonym a znaczacym jest
prawie naturalny, jednak zdeterminowany moze by¢ kulturowo. Przykladem
mogg tutaj by¢ programy o sztuce, ktora w sposob ,,naturalny” kojarzona byta
z pigknem i tadem. Obecnie coraz cz¢$ciej dochodzi do skojarzenia sztuki z prze-
mystem rozrywkowym, co stanowi konsekwencje zerwania ,,kontraktu” pomig-
dzy sztuka i estetyka.

3. Symbol — w znakach tego typu relacja pomi¢dzy znaczgcym a znaczonym
jest konwencjonalna. Kazdy program i kazda telewizja symbolizujg pewne ustalo-
ne arbitralnie znaczenia. Oczywiscie zalezne one beda od interpretatora.

Wydaje sig, ze odbior telewizyjnych obrazow audiowizualnych uzalezniony
jest obecnie od szybkosci zycia ludzi i braku czasu na zadume nad swoim zyciem
i egzystencja. Ten brak czasu dla siebie powoduje, Ze tatwo jest stacjom telewizyj-
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nym wpltyna¢ na nasze preferencje odbiorcze i postawy, za pomocg emitowanych
przez nie przedstawien audiowizualnych. Chciatoby si¢ powiedzie¢, ze obrazy
pokazujace pewne elementy spoleczne dziataja na widza nie tylko za pomoca
tego, co pokazuja, lecz takze za pomoca rodzaju perspektywy, ktorg wyznaczaja.
Widzenie danego obrazu zwigzane jest zawsze z jakims kontekstem spotecznym,
ktory wywiera na ten obraz wpltyw. To konkretna grupa widzoéw wnosi do danego
obrazu jego okreslone interpretacje i spostrzezenia, wplywajac w ten sposob na
jego znaczenie i oddziatywanie. Znaczeniem bedzie wigc to, co po obejrzeniu da-
nego obrazu wytworzy si¢ w naszym umysle. Oczywiscie, pod wzgledem zardw-
no hermeneutycznym, jak i semiotycznym interpretacja i analiza telewizyjnych
przedstawien wizualnych uzalezniona bedzie od kontekstow wzigtych z zycia od-
biorcy, a zatem od samego obrazu i zrozumienia go w odniesieniu do wlasnego
zycia. Totez trudno méwi¢ o jednej wspolnej interpretacji telewizyjnych materia-
16w audiowizualnych, co nie wyklucza podobnej semiotycznej ich analizy.
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Summary

In the case of television images, and the meanings they carry, symbolic interaction mainly con-
cerns human communities. At the moment when signs and things do not match each other, when the
image, in this case — television, no longer refiects the truth about reality, participation in the space of
the text and image becomes complex and difficult to read. In the new media space in which old and
new media collide, it becomes necessary to have specific skills in reading messages, ways of seeing
and perceiving media images, and competences in various reception areas referred to as media lite-
racy. The lack of time for ourselves makes it easy for television stations to influence our receiving
preferences and attitudes by means of the audiovisual productions they broadcast. A given image is
always associated with some social context which, in turn, has an impact on this image. A particular
group of viewers brings specific interpretations and observations to a given image, thus influencing
its meaning and impact. Carried out in terms of both hermeneutics and semiotics, the analysis and
interpretation of television visual representations will depend on the contexts taken from the life of
the recipient.
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Obecnos¢ swiatta jako pozastownego srodka ekspresji jest jednym z istot-
niejszych elementéw dramatéw Stowackiego!. Fakt wykorzystania blaskow pod-
kreslat §wiadomo$¢ romantyka co do roli $wiatta jako $rodka stricte teatralnego.
Twierdzi si¢ przeciez, ze Stowacki byt wladca ekspresji pozastownej w dramacie
(Kleiner 1976: 50) i artysta par exellence scenicznym (Przychodniak 2006: 35).
Jest wigc $wiatto jednym z tych sktadnikow wizualnych jego utworow, ktory
niemal od poczatku pozwala na przesledzenie przej$cia dziet autora Balladyny
z mikrokosmosu scenicznego w makrokosmos teatralny? lub — jak okreslit to Ja-
nusz Skuczynski — drogi do ,,reteatralizacji teatru” (Skuczynski 1986: 187). Zwia-
zek miedzy tymi jakosciami widoczny jest na dtugo przed wiaczaniem w dzieta
,»prawd objawionych”.

! Wszystkie cytaty z dziet Juliusza Stowackiego przytaczane beda z nastepujacej edycji: Sto-
wacki Juliusz (1952-1975), Dzieta wszystkie, red. J. Kleiner, Wroctaw. W cytatach duza litera
A z cyfra rzymska oznacza akt, S wraz z cyfra arabska — sceng. Epistolografie za$ cytuje za: Kore-
spondencja Juliusza Stowackiego (1962—1963), t. 1-2, oprac. E. Sawrymowicz, Wroctaw. Po literze
K, oznaczajacej korespondencje, znajduje si¢ — wyrazony cyfra rzymska — numer tomu listow. Cyfra
arabskg oznaczono natomiast numer listu.

2 Podziat dokonany przez Etienne Souriau.
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Recepcje

Swiatlo, nieodiaczna czes¢ dramatéw Stowackiego, jest szeroko omawia-
ne w literaturze przedmiotu. Najwczesniejsze wnioski wysuwa Juliusz Kleiner
(1964; 1999) Lwowski badacz taczy obecnos¢ zjawisk swietlnych w tekstach dra-
matycznych, uobecnionych takze za pomocg rekwizytow, z budowaniem przez
romantyka glebi psychologicznej postaci. Najpelniej na temat blaskow u Stowac-
kiego wypowiada si¢ Zbigniew Papp w monografii pt. Oswietlenie sceny w dra-
matach Stowackiego (1939), w ktorej wymienia zasady tworzenia kompozycji
$wietlnych oraz zrodta o$wietlenia sceny.

Operowanie $wiatlem w przestrzeni teatralnej, funkcje blasku jako znaku
teatralnego sg posrednim przedmiotem studiow Janusza Skuczynskiego (1986)
Wilodzimierza Prochnickiego (1992) oraz Magdaleny Chacko (2006). Badacz-
ka wskazuje na wielo$¢ i r6znorodnos$¢ zadan pozawerbalnego $rodka ekspresji
1 wymienia niektore jego konkretyzacje w dramatach romantyka. Chacko sytuuje
swoje wnioski w konteksScie obecnej wiedzy o rozwoju o$wietlenia, udowadnia-
jac, iz Stowacki nalezat do nowoczesnych pisarzy, wykorzystujacych dla swoich
»partytur” zdobycze najnowszej techniki sceniczne;.

Swoboda w operowaniu §wiattem, uzyskanie efektu trojwymiarowosci wizji
— to tylko niektore z umiejetnosci, jakie Lidia Ignaczak (1988) przypisuje drama-
turgowi. Podobne konstatacje pojawiajg si¢ w pracy Malgorzaty Sokalskiej (2009)
dowodzacej, iz wickszos¢ efektow scenicznych wynika w dzietach Stowackiego
z jego inspiracji blaskami sceny paryskich oper. Teatrowi tego rodzaju, ktory nie
uszedt uwadze polskiego tworcy, najblizej bylo do wyrazenia romantycznej idei
syntezy sztuk, w ktorej stowo, dzwiek, oprawa plastyczna, ruch sceniczny wspot-
tworzyty harmonijne dzieto sztuki (Kowalczykowa 1997).

Wnhnioskiem tgczagcym wymienione prace, bedagcym dla niniejszego artykutu
punktem wyjscia do dalszych badan, jest fakt obecnosci i niezbywalno$ci $wiatta
we wszystkich dzietach dramatycznych Stowackiego, poczawszy od okresu mto-
dzienczego, na ostatnich realizacjach skonczywszy. Niemal wszystkie wskazuja
tez na swiadome stosowanie tego znaku wizualnego — nieodzownego sktadnika
kazdego teatralnego widowiska.

Niemate znaczenie dla obecnosci blaskéw w dramaturgii Juliusza Stowackiego
majg filiacje migdzyrodzajowe i migdzygatunkowe. Uwazam bowiem, ze $wiatto
nie jest tu tylko znakiem teatralnym. Dramat jako rodzaj literacki stwarzat roman-
tykowi mozliwos¢ swobodnego kompilowania tradycji i konwencji: literackich, es-
tetycznych czy filozoficznych oraz pojawiania si¢ partii opisowych czy wyktadni
filozoficznych, jakie zwykt poeta w latach 40. wlacza¢ do swoich dziet. Byla to tak-
ze najpehiejsza forma wyrazu $wiatopogladu XIX-wiecznej formacji kulturowej
(Chacko 2006: 98). Na wizualnos¢ utworéw dramatycznych miata wplyw rowniez
ich plastyka, a nawet stopien ,,malarskosci”. Wspomina si¢ przeciez, iz §wiat liryki
Stowackiego jest mato konkretny, ale za to teatralny (Siwiec 2000: 54).
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Korzystat wigc autor Balladyny nie tylko ze zdobyczy dramatu antycznego,
misteryjnego, szekspirowskiego, kalderonowskiego, ,,uszlachetnionego melodra-
matu” (Krzyzanowski 1961: 193), lecz takze dziel Mickiewicza, dramaturgdéw
niemieckich okresu ,,burzy i naporu”, Hugo, Dumasa (ojca) (Kleiner 1964: 397)
itd. Byt znakomicie zaznajomiony ze wszystkimi zjawiskami wspotczesnego te-
atru europejskiego (Przychodniak 2006: 192); podziwiat balet, Cyrk Olimpijski,
Operg Paryska, znat Diorame¢ (Chacko 2006: 170). Nie mozna nie wspomnie¢
o wplywie, jaki mogt na przyszte dziela wywrze¢ rozwdj techniki o$wietlania
sceny, co w teatrach poczatku wieku XIX bylo przeciez swoistym novum?.

W odrdznieniu od zadan $wiatta czy barwy w poezji, ktore udaje si¢ badaczom
zrekonstruowa¢ na podstawie wypowiedzi ,,programowych” Stowackiego oraz
tradycji blaskéw ujawnionych w kolejnych strofach lirycznych, funkcje swiatla
czy autorska wizja teatru 1 dramatu romantyka pozostaja kwestig otwartg. Brak tu
jasnych wskazdéwek okreslajacych funkcje roznych srodkéw ekspresji pozastow-
nej, takich jak zawarte w dyskursie listownym ze Stattlerem o malarstwie przy-
szto$ci*. Literatura przedmiotu odtwarza je zazwyczaj na podstawie epistolografii,
a wiec wypowiedzi o charakterze prywatnym. Passusy listow Stowackiego, jego
uwagi inscenizacyjne, sg jednak lakoniczne, mimo zZe zdradzaja upodobanie poety
do sztuk scenicznych czy wizualnych w ogole. W sposob posredni — w przypadku
niektérych tylko dziet — wskazujg takze na zrédta sposobu konstruowania prze-
strzeni dramatycznej:

Kilka dni temu bylem na stawnej nowej operze romantycznej: Robert le diable.
W calej Europie tej opery nigdzie nie wystawig — tak jest pyszna; troche w guscie
Freischutza — przes$liczna muzyka. W zyciu moim nie widzialem tak wielkiego
kosciota, jak tu przez zludzenie na teatrze. Pigkny jest nade wszystko widok ko-
lumnady przy $§wietle ksigzycowym, zrobionym zupehie 4 jour — za kolumnami
wida¢ cmentarz oswiecony ksi¢zycem — z grobow miedzy kolumnami wymykaja
si¢ bi¢kitne ptomyki i te, tanczac w powietrzu, potem rozchodza si¢ i kazden
ozywia jedng marmurowa mniszke lezaca na grobie — te si¢ zwolna podnosza
—z calego cmentarza schodza si¢ mniszki i zaczynaja sliczny balet — za wybiciem
zegara wszystkie upadaja — jest to $§mieszne, ale wykonanie przesliczne. Wir mni-
szek okrecajacych si¢ na cmentarzu przy natezonym biekitnym $swietle ksiezyca
—uderzyt $licznie moja imaginacja. (K I, 33)

3 Historig o$wietlenia w teatrze zarysowuje Alina Kowalczykowa w monografii pt. Dramat i teatr
romantyczny (1997). Wspomina o nim rowniez Magdalena Chacko w rozdziale pracy poswigcone;j
technice scenograficzne;j.

4 Chodzi tu o listy Stowackiego do Juliusza i Wojciecha Stattleréw, datowane na 3 czerwca
roku 1844 oraz 1 stycznia roku 1845 (K II 174, 182). Romantyk zawarl w nim tezy dotyczace zadan
sztuk pieknych, zwlaszcza za$ malarstwa. Jednym z najistotniejszych motywow obecnych w tym
bloku epistolografii jest wlasnie $wiatto rozumiane przez poete, jak si¢ wydaje, na sposob malarski:
,Malarstwo mi¢ zatrudnia — chcialbym w tych ptotnach §wiatto wyrazi¢ wigcej niz ko-
lorowo$¢ natury — Swiatto, z ktorym w oczach Rafael zaczynat (podkreslenie
moje — M. Z.)”. (K 11, 204)
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Fragment listu do Salomei Bécu z roku 1831 jest istotny ze wzgledu na za-
znaczong w nim rol¢ $wiatla i jego wptyw na teatralne imaginarium Stowackie-
go. Autor Mindowego nawiazuje do funkcji dekoracyjnej blasku ksigzyca, ktory
uwydatniania gre aktorow, wydobywa postaci sceniczne, modeluje sylwetki. Ta-
kie zastosowanie $wiatta scenicznego bedzie dla Stowackiego wazne, o ile nie
najistotniejsze.

Podobne wnioski nasuwajg si¢ podczas lektury przedmow do Balladyny i Lilli
Wenedy, dedykowanych Zygmuntowi Krasinskiemu. Upodobanie do o§wiecania
przestrzeni teatralnej ttumaczyt w przedmowie do ulubionego dzieta:

[...] ilez razy patrzac na stary zamek, koronujacy ruinami gore mego rodzinnego
miasteczka, marzytem, ze kiedy$ w ten winiec wyszczerbionych muréw nasypi¢
widm, duchéw, rycerzy; ze odbuduje upadte sale i o§wiecg je przez okna ogniem
piorunowych nocy, a sklepieniom kaze powtarza¢ dawne Sofoklesowskie nieste-
! (DW1V,s. 22)

Fragmentom listow daleko do jakichkolwiek manifestow. Nie sg to takze wy-
powiedzi o charakterze krytycznym, okres$lajacym zadania teatru przysztosci czy
sformulowane wymagania stawiane pod adresem wspotczesnego Stowackiemu
dramaturga — choc¢by takie jak te, ktore w roku 1843 kreslit z katedry Collége de
France Adam Mickiewicz (Piwinska 1992: 62). Epistolograficzne uwagi wskazuja
na stale dla wickszosci dramatow elementy scenograficzne — uprzywilejowang
przez romantykow sceneri¢ nocy czy korzystanie z efektow swietlnych takich jak
btyskawice i ogien, przeswiecajacych zazwyczaj przez gotyckie okna sal zamko-
wych. Za jedng z autorskich wizji scenicznych Slowackiego uznaje si¢ rowniez
wypowiedz Trzeciej Osoby Prologu w Kordianie (Krzyzanowski 1961: 188—189;
Chacko 2006: 118):

Dajcie mi proch zamknigty w narodowe;j urnie,
Z prochu lud wskrzeszg, stawiam na mogit koturnie
I mam aktorow wyzszych o cate mogity.

Z przebudzonych rycerzy zerwe catun zgnity,

Wszystkich obwieje nieba polskiego biekitem,
Wszystkich oswiece duszy promieniem i §witem

Urodzonych nadziei — az przejda przed wami

Pozdrowieni usmiechem, pozegnani tzami.
(Kordian, Prolog, w. 39-45)

Podobng funkcje miat spetnia¢ epilog Balladyny (Kleiner 1964: 439; Proch-
nicki 1992: 94, 104). Wydaje sig, ze jeszcze przed rokiem 1843 stworzyt Stowacki
program swego dramatopisarstwa: laczenie wszystkich zywiotow poezji praw-
dziwie narodowej, a takze wilaczenie w tkanke swych dziet ,,wszystkich szczebli
poezji, od piosenki po epopeje” (Mickiewicz 1998: 159).
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Najistotniejszym zroédtem informacji o inspiracjach i technice o$wietlania
»scenicznego” w dramatach romantyka jest jego spuscizna dramaturgiczna. Na
jej podstawie mozna przedstawié, szeroko komentowang juz w literaturze, wizje
dzieta dramatycznego w rozumieniu Stowackiego. Jest powszechnie wiadome,
iz autor Balladyny traktowal swe dziela jako sui generis partyture teatralng. Wszak
liczyt na to, iz powotane przez niego dramatis personae stana na deskach teatru
jeszcze za jego zycia (Krzyzanowski 1961: 193).

Ponizsze analizy poswiecone sg §wiathu jako jednemu z gtéwnych elementow
wyrazania scenicznego, znakowi stricte teatralnemu, a takze wykorzystaniu wie-
loaspektowosci motywu dzigki widzeniu ,,malarskiemu” i poetyckiemu. Istotne
jest ukazanie, jak sensy dramaturgiczne i semantyczne $wiatla zespalajg si¢ ze
soba we wszystkich dzietach dramatycznych. Wreszcie — przesledzenie ewolucji
teatralnej — od klasycznej sceny pudetkowe;j, przez teatr romantyczny do widowiska
odpowiadajacego dokonaniom tworcow Wielkiej Reformy (Skuczynski 1986: 78).

Swietliste scenarium?®

Akcja dramatéow Stowackiego rozgrywa si¢ w pierwszych dzietach w ob-
szarach zamknietych, dodatkowo do$wietlonych blaskami naturalnymi, prze-
Swiecajacymi przez okna zamkow, komnat czy katedr. O ich ksztatcie informuje
Stowacki w swoich uwagach inscenizacyjnych, w didaskaliach; miejsce akcji pre-
zentowane jest tez przez niektére osoby dramatu. Zamknigte przestrzenie archi-
tektoniczne sg —jak konstatuje Kleiner — obdarzone rozciagtoscig i wyzyskane dla
specjalnych, rowniez §wietlistych, efektow (Kleiner 1964: 412). Niemate znacze-
nie ma tu — wykorzystywana najczesciej — noc, stwarzajgca wrazenie poglebienia
sceny i zwigkszajaca kontrast migdzy ciemnos$cia a niktym, punktowym Swiattem,
uzyskanym dzieki wprowadzeniu sztucznego o$wietlenia lamp, swiec, a takze
$wiecznikow lub mocnych btyskow btyskawic. ,,Scenografia” nocy towarzyszy
postaciom pierwszych tragedii oraz scenom ostatnich dramatéw romantyka.

Ttem dla dziatan postaci sg zazwyczaj sale gotyckie, z oknami wpuszczajacy-
mi do przyciemnionych pomieszczen snop ksiezycowego $wiatta. Wykorzystuje
w tym przypadku autor Balladyny funkcje dekoracyjng blasku oraz upodobanie
romantykéw do $redniowiecznej scenerii, podkreslajacej tajemniczos$¢ i fanta-
styczno$¢ przedstawienia, wydobywajace atmosfere epoki. Kleiner podkresla,
ze wystepuja tu dekoracje w duchu osjanizmu, zwlaszcza w grupie dramatoéw hi-
storycznych (Kleiner 1964: 412). Stowacki dogmatycznie pojmuje w tej grupie
dziet kryteria sceny teatralnej (Prochnicki 1992: 44). Gotyckie okna widoczne

5 Ta cze$¢ artykulu przedstawia wazniejsze wnioski z badan Janusza Skuczynskiego (1986),
a takze najistotniejszych konstatacji z monografii Wtodzimierza Prochnickiego (1992) oraz artykutu
Stanistawa Kaszynskiego (1975). Wigkszo$¢ didaskaliow, ktore wiaza si¢ z oswietleniem przestrze-
ni zamknigtych: zamkow, komnat czy katedr, wymienia w swojej pracy Magdalena Chacko (2006:
182-183).
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sa w komnatach Marii Stuart (A II, S 6). Skape oswietlenie patacowych pokoi
jest komponentem podstawowym i od poczatku akcji dramatycznej bierze udziat
w okreslaniu sytuacji psychicznej bohaterki (Skuczynski 1986: 35). Aldona
w Mindowem, patrzac w okno, dostrzega wschodzacy blady ksigzyc (A II, S 1).
Ciemne sale patacu dodatkowo ,,potyskuja granitem” (A IIL, S 1).

Podobna przestrzen zbudowana jest w akcie | Samuela Zborowskiego, cho¢ trud-
no mowic tu o temporalnosci odpowiadajacej wezesniejszym realizacjom. Eolion
zmierza niby we sSnie ku oknu gotyckiemu, mowigc:

Coraz ciemniej... jak stonce, gdy leci do morza,
Coraz ciemniej... konie mnie... do przepasci niesa...
Coraz ciemniej i smutniej... Atesso!
(Samuel Zborowski, A1, w. 148—151)

Nastepuje tu przej$cie miedzy porami dnia, ale czas dramatu poddany jest
w cato$ci wizjom bohatera. Nie ma mowy o elementach natury sensu stricto: ksig-
zycu, gwiazdach, mglach, romantycznym sztafazu. I nie tyle o nastrojowos$¢ tu
chodzi, ile o sferg symboli oraz migotliwo$¢ Swiatla i barwy — okno gotyckie jest
juz jedynie pretekstem i elementem wtornym onirycznej wizualizacji. Podobnie
we fragmencie Zawiszy Czarnego, w ktorym okna zamkowe przeswitujg czer-
wonym blaskiem. Kompozycja jest dynamiczna, co podkreslaja epitety (,,krwa-
we $wiatlo”, ,,okna btyszczace™) i czasowniki (,,bijac”). Przynalezno$¢ blasku
do sfery pozaziemskiej, piekielnej, swego rodzaju nieokreslonos¢, amorficznose,
uwydatniajg stowa ,,czasem”, ,,wydawato si¢”. Pojawiaja si¢ tu konotacje biblijne
w poetyckich wizjach Manduty:

[...] czasem przez luki bijac
Krwawe miesigcowe $wiatto
Wydawalo si¢ jak piekto,
Przez okna twoje btyszczace...
(Zawisza Czarny, red. D., A 1L, S 3, w. 198-201)

Widok ,,.krwawego miesigca” odpowiada realizacjom nocnego $wiatta w po-
ezji Stowackiego.

Rozs$wietlanie przestrzeni zamknigtych punktowym $wiatlem pojawia si¢ tak-
ze w Kordianie. Nie bez powodu mowi sie, iz dzieto to rozpoczyna ewolucje
w dramaturgii Stowackiego (Prochnicki 1992: 8). Wyrazniej niz we wczesnych
utworach zaznacza si¢ poszerzenie prezentowanej widzowi przestrzeni. Tytutowy
bohater w scenie patacowej ewidentnie kroczy w gtab sceny (Papp 1939: 51). Sto-
pien komplikacji scenograficznej, wystawionej na szczeg6dlng manipulacje §wiatta
1 ciemnosci, odpowiada wewngtrznym zmaganiom bohatera. Sceny o§wietlone sg
lampami o r6znym stopniu natgzenia blasku. Rekwizyt ten bywa wigzany z sym-
bolem najwyzszej mysli przewodniej (Ignaczak 1988: 205). Punktowe $wiatta
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odpowiadaja za repartycje miejsc: podziemnych lochéw w kosciele $w. Jana, sali
koncertowej zamku krélewskiego i gabinetu konferencyjnego cara.

Oprocz rekwizytow bedacych zrodtem $wiatla pojawia sie blask ksiezyca,
przebijajacy z okien zamku. Doswietla on elementy symboliczne na drodze Kor-
diana do sypialni Mikotaja II:

Ta komnata srebrnego nalata si¢ blasku,
Trojnog zloty — korona lezy na trojnogu
(Kordian, A11L, S 5, w. 534-535)

Poszerzenie si¢ w dramacie czasu i miejsc akcji (takze wyjscie poza ziemska
li tylko sfer¢ wydarzen) oraz uszczegoétowienie tekstu pobocznego uwydatniaja
swobode Stowackiego przy konstruowaniu sceny za pomoca $wiatel, umiejetnos¢
operowania roznymi rodzajami blasku, a takze dostrajania ich do skomplikowanego
$wiata psychicznego bohateréw. Wplata tu rowniez dramaturg elementy malarskie
— obrazy, bedace dekoracja $cian patacowych. Migotliwos¢ i blyski lamp powoduja,
ze polichromie ozywaja, podsycajac Igki 1 imaginacje Kordiana. O scenie tej mowi
si¢, iz ma charakter prekursorski. Krzyzanowski twierdzi, ze Stowacki wprowadza

[...] pomysty, ktére dopiero w pdt wieku po $Smierci tworcy Kordiana miaty zdo-
by¢ rozgtos w dramaturgii neoromantycznej (Krzyzanowski 1961: 194).

Plastyczno$¢ wizji jest tez — rownorzednie ze swiatlem — elementem konsty-
tuujacym przestrzenie w Lilli Wenedzie. Skuczynski konstatowatl, iz przestrzen
groty, w ktorej Stowacki zamyka czg$¢ akcji, jest zwigzana z romantycznym ozy-
wionym obrazem malarskim, w ktorym widoczne sg i proweniencje mityczne,
i nawigzania biblijne (Skuczynski 1986: 77). Blask i kolor splataja si¢ tu niemal
organicznie. Ttem i zrédlem dodatkowych barw dla wyeksponowanej przestrzeni
jest pejzaz zachodzacego stonca. Nagromadzenie swiatet uwydatnia stopien kre-
acyjno$ci miejsca wydarzen i nadaje scenie dodatkowy koloryt. Wydobywa blask
postaci — Rozy Wenedy. Konotacje imienia z kolorem czerwonym sprawiaja,
iz barwy i1 $wiatta multiplikujg si¢, symbolicznie wspotgrajac z kreacjg postaci
dramatu:

Obszerna grota wrozki wykopana w ziemi,; w Scianach okrqgte dziury, przez ktore
widac¢ rozlegle pola i daleki krajobraz — swiatlo zachodzgcego stonca. (A1V, S 4)

Grota wrozki, oswiecona czerwonym blaskiem. ROZA WENEDA stoi przy otwo-
rze groty i do zachodzgcego stonca Spiewa roczng inwokacje. (A 1V, S 4)

Zrédlem $wiatla innej zamknietej przestrzeni dramatu, celi $w. Gwalberta,
jest lampa oraz obraz N. Panny na dnie ztotym (Lilla Weneda, A1, S 2). W drama-
cie odwotuje si¢ romantyk do dziel mistrza z Urbino — dla artystycznej formacji
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XIX-wiecznej najwigkszego sposrod malarzy i ideatu tych, ktorzy chceieli posiasé
reguly tworzenia piekna absolutnego (Piwocki 1977: 119)°.
Wymienione wyzej wizje dramatu doktadnie opisat Stowacki Krasinskiemu:

[...] wybudowatem nowa sceng, sprowadzitem duchow i aktoréw i roztozylem
na lesnej murawie [...] zewszad jakby morzem czerwonego potysku oblane... [...]
lampa si¢ btyszczy i obraz Rafaelowski Boga Rodzicy. (DW 1V, Do Autora Iry-
diona, List 117

Jednym z ciekawszych zabiegdéw, demaskujacych iluzj¢ sceniczng utworow
Stowackiego i plynne przejscia z przestrzeni zamknigtej do otwartej, a takze te-
atralne iluminacje §wietlne — jest jedna ze scen Mazepy. Odautorska uwaga w tek-
$cie pobocznym przynosi powtorzenie dyrektyw Wojewody:

WOJEWODA
Panie Chmara, w ogrodzie czy od lamp jaskrawo?

CHMARA
Juz si¢ pala.

WOJEWODA
Wytama¢é zaraz t¢ przegrodg.
Niechaj krol zobaczy dobrze w zamku Wojewode.
Niechaj mu bedzie jasno — c6z — wyjaé te $ciang.
Ludzie wyjmujq Sciang w giebi teatru, pokazuje si¢ ogrod iluminowany.
(Mazepa, A1, S 7, w. 146-150)

Otwarte przestrzenie, zazwyczaj ogrody czy lasy, to rownorzedne (w stosun-
ku do zamknietych) miejsce akcji dramatow Stowackiego. Zrodtem $wiatla sa
szczegblnie te elementy natury, ktore przynaleza do nieba i wydzielaja kolejne
pory dnia. Pojawiajg si¢ tu klasycyzujace konwencje XVIII-wieczne (Prochnicki
1992: 136) i sztafaz sentymentalny. Preromantyczna sceneria dominuje wedtug
Skuczynskiego takze w Snie srebrnym Salomei (Skuczynski 1986: 153). Stowac-
ki oswietla blaskami ksiezyca ogrod nad stawem (A 1, Zmiana 2) oraz las debowy
(A1, Zmiana 1). Tak skomponowana scenografia jest jedynie ttem dla wypowia-

¢ Rafaelowskie reminiscencje pojawiaja sie takze w poezji i tekstach proza romantyka. Role,
jaka sztuka malarza z Urbino odegrata w inspirowaniu wizji poetyckich Stowackiego, podkresla
sam tworca, wspominajac dziecinstwo, a zwlaszcza wilenska pracownig¢ wuja, ktory mu ,,[...] tylu
[...] snéw o Rafaelu nastrgczy!”. Pisze: [...] bom w jego matym pokoiku czut jak dziecko jaki$ za-
pach niewymowiony dawnego artystycznego wloskiego zywota. (K II, 191)

Konsekwencje tychze przezy¢ miaty si¢ objawiac z jednej strony w pozniejszym prezentowa-
niu lume leggiadro, amoroso e dolce, a takze w charakterystycznych dla Rafaela ognisto-§wietl-
nych przedstawieniach bostw, rozszerzaniu przestrzeni, ,,manierystycznych” sposobach operowania
swiattem 1 barwg (Krysowski 2002: 98).
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dajacych si¢ bohaterow. Podobna, tj. dekoracyjng funkcje, spetnia iluzjonistyczna
dekoracja ogrodow w Fantazym (tamze: 182)’. Romantyczne elementy przyro-
dy wchodza z kolei w szczegolne relacje z tung ksigzycowego §wiatta, blaskiem
gwiazd, mgiet 1 innych zjawisk atmosferycznych, stajac si¢ obrazem duszy dra-
matis personae.

Swiatta nocy nierzadko wydobywaja jego sylwetke. Egzemplifikacja zabiegu
jest modelowanie postaci Kordiana. Tto dla jego dziatan stanowig silne kontrasty
Swiattocieniowe, mocno odcinajgce go od prezentowanej przestrzeni i dynamizu-
jace krajobraz. R6znice migdzy blaskiem i mrokiem zostaja uwydatnione przez
wprowadzenie roznych waloréw barwnych czerni, niebgdacych w teks$cie drama-
tu kolorami wyrazonymi explicite, a podkreslonymi przez wyrazenia, takie jak
»galaz sprochniala”, ,,czarny lisci krag ponury”. Zestawil je Stowacki z petnym
Swietlistym miesigcem i srebrnymi chmurami. Nie jest to juz scenografia stricte
teatralna, a popis romantycznego komponowania pejzazu nocy. Sam Kordian zo-
staje przeciez, co tworca dramatu komentuje w didaskaliach, sam w ogrodzie nie-
ruchomy (A 1, S 2; podkreslenie moje — M. Z.). Aktywnos¢ natury jest odwrotnie
proporcjonalna do gestyki bohatera, cho¢ to wlasnie dynamika blasku wyrdznia
sylwetke w sposob szczegdlny. Niejednoznacznos¢ zastosowania $wiatta, jego
gradacje 1 zmiany nat¢zenia pozwolity Stowackiemu na uformowanie introspek-
cyjnego wizerunku bohatera dramatu (Ignaczak 1988: 209).

Nie odbiega takze autor Balladyny od konstrukcji pejzazy o tonie mistycz-
nym, ktore przedstawial w poezji. Forma dramatyczna i mozliwos$¢ zmiany de-
koracji, wystroju sceny, wprowadzanie dodatkowego o$wietlenia stwarzaty mu
mozliwo$¢ pltynnego przechodzenia migdzy kolejnymi ,,warstwami” scenografii.
W pewnym stopniu, zwtaszcza w péznych dramatach, odpowiadato to naktadaniu
si¢ i przenikaniu lirycznych wizji. Byto takze sposobnosciag do przechodzenia od
czasu ziemskiego do kategorii aeternitas.

W scenie pierwszej dramatycznej wersji Beniowskiego tytulowy bohater
1 Pamfilus ogladajg bitweg z perspektywy powietrznej (Pamfilus i Beniowski
na wzgorku — A I, S 1); usytuowani sg z dala od wojennych potyczek, wszak
na pierwszym planie widzg jedynie dymy ,,do biatych r6z podobne” (A 1, S 1,

7 Warto dodad, iz przestrzen w dramacie do$wietla Stowacki blaskami i barwami, ktore Fantazy
kojarzy z tymi, jakie konstruowaty kompozycje malarskie Veronese:

Prawde ty mowisz... same jakie$ §wiatta
Chodzg po mojej glowie jak u dzieci,
Zielone, jasne, czerwone — jak na tla
Zlote... rzucone przez Wenecjanina
Swietych postacie... rozne jakies tony,
Z ktorych ton kazdy mi cos przypomina
Smutnego... a ma niewytlumaczony
Urok dla ducha.
(Fantazy, A1, S 8, w. 231-238)
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w. 16—17) oraz pyt bitewny. Przestrzen poddana jest tylko grze §wiatet i barw tak,
iz te zakrywajg plan walczacych postaci:

PAMFILUS
Zatrzymaj si¢ tu, az dymy opadna.
To pierwsza walka w zycia epopei. [...]

BENIOWSKI
Przecudny widok — dymu tumany
Jako tumany jesienne leca,
Szable ztotymi listkami $wieca... [...]
Wiatr obtakany
Jakie$ harf tony — w strong unosi [...]
O jak czarownie $miertelny spiz
Bucha i wyje... i blyskawica
Zamiata ziemi¢ — i wszerz — i wzdtuz,
Dymy si¢ zdaja duchéw przytbica,
A dalsze dymy do bialych r6z
Podobne — z ziemi krwawej wychodza.
(Beniowski. Dramat niedokornczony,
AL S1,w. 1-2,5-7,9-10, 12-17)

Swiatto przebija przez tumany kurzu, ktérym zostaja implicite dodane wartosci
kolorystyczne — barwy w systemie Stowackiego najwyzsze: ztoto w r6znych tona-
cjach kolorystycznych (,,tumany jesienne”, ,,$miertelny spiz”), wyzyskane dzigki
barwnym dymom i btyskom szabli, biel (w domysle) — ,,dym bialych r6z”. Kom-
pozycja zostaje przetamana silng ,,plamg” czerwieni, ,,ziemig krwawg”, jedynym
obecnym w opisie znakiem walczacych. Przedstawiona tu przestrzen jest emanacja
pickna bardziej niz scenografig o tonie frenetycznym. Jest ,,pierwsza walka w zycia
epopei”, jakby wylanianiem si¢ z chaosu blasku i ciemnosci w poczatkach $wiata.
Obrazowi towarzyszy watek muzyczny. Swiatlo stanowi element dynamizujacy;
impresyjna, malarska i, wydaje si¢, trudna do teatralnej konkretyzacji scena ,,walk
globowych”, wpisana jest w przestrzen kosmiczng i nosi znamiona koncepcji Teatru
Ogromnego Stanistawa Wyspianskiego bardziej, anizeli sceny pudetkowej z trage-
dii czy oper, bedacych pierwotnym zrédlem inspiracji polskiego romantyka.

Modelowane Swiatltem dramatis personae

Kolejnym sygnatem wskazujagcym na ewolucje w zastosowaniu przez Sto-
wackiego $wiatta jest sposob konstruowania postaci. Jest tu $wiatto tym $rod-
kiem ekspresji pozawerbalnej, ktory — jak zostato juz zasygnalizowane — wyrdz-
nia bohaterow z tta naszkicowanej scenerii, cho¢ oba poziomy: przestrzeni i 0s6b
dramatu sa wspotzalezne. Blask plynacy z o§wietlenia naturalnego i sztucznego,
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obecnego przy postaciach takze dzigki wprowadzeniu rekwizytow, wspottworzy
kolejne znaczenia — metaforycznie wyraza ich uczucia, podkresla racje, objawia
wewngetrzne motywacje.

Jakkolwiek konstruowaniu przestrzeni za pomoca $wiatla w Mindowem Sku-
czynski zarzuca nieplastyczno$¢ i wartos¢ niedramatycznag (Skuczynski 1986: 25),
psyche Aldony $cisle odpowiada oswietlaniu sceny. Blask jest punktowy, izoluje
bohaterke od zarysowanej scenerii; lampa, ktorg Dowmunt przybliza i oddala od
twarzy kobiety, obnaza jej oblgkanie, wzmacnia nastrdj niesamowitosci i osacze-
nia. Swiatlo jako znak li tylko teatralny nie utrudnia w tym przypadku mozliwosci
scenicznej konkretyzacji:

DOWMUNT
[.]

Lampa tak ciemno si¢ pali,
Dlatego nie poznata.
Bierze lampe i z nig przystepuje do ALDONY
Patrz! tw6j Dowmunt zyje.

DOWMUNT
Bierze lampe ze stolu i oswiecajqc twarz, przybliza, sie do ALDONY
Patrz! patrz!

ALDONA
Blagam cie¢! btagam ach! oddal sig¢, panie!
Oddal si¢ — $wiatto lampy oczy moje razi.

[.]

DOWMUNT
Ha! me¢czarnio okropna! meczarnio szatana!
do ALDONY, ktora si¢ zbliza pomigszana
(Mindowe, A1, S 1, w. 193, 195-196, 200)

Podobne funkcje spetnia oswietlenie w Beatrix Cenci. Pochdd kroczacy pod-
ziemiami lochow koscielnych zostaje wydobyty dzigki baskom, jakie daje $wiatto
pochodni. Silne réznice migdzy Swiattem a ciemnos$cig uwydatniajg postaci i ryt-
mizujg akcje. W jednej ze scen dramatu dokonuje si¢ takze, tozsame z realizacja
w Mindowem, wyodrebnienie gtdéwnej bohaterki. Blaski wpadajace przez szczeli-
ny kaplicy podkreslaja jej posagowoséé. Swiatto wchodzi w relacje z barwa — czer-
wienig, symbolizujacg krew dokonanej juz zbrodni:

Spig umeczeni, straszni i spokojni. ..
W katach — Zatobne posagi... nieszczescia —
A stonca smutny snop — jako czerwony
Piorun bez huku — ze sklepien upada
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I trwa w powietrzu ciemnym nieruchomy,
Krwawigc ciemnosci $rodek... o! tu.. tu! Tu!
Jestze to morze krwi promieniste;j,
W ktérej si¢ bede kapata... wzdrygnigta?
Czy tego $wiatla czerwonego wyjda
mary ohydne — co nieszczescia szmerem
dom napetniaty przed czynem rgk naszych,
zawsze przytomne — bliskie — i niewidzialne.
(Beatrix Cenci, A1, S 7, w. 320-331)

Gra $wiatet splata si¢ ze statycznym snopem czerwonego blasku. Akcja prze-
niesiona do centrum sceny metaforycznie obrazuje scenarium sumienia Beatrix:
kobieta zostaje przytloczona rubinowym blaskiem — ciezarem zabdjstwa ojca.
Znamienne, iz postaci nie wykonuja tu wyrazistych gestow i ruchow, cho¢ wi-
zje sa silnie zdynamizowane. To wlasnie $wiatto (oraz sprz¢zona z nim barwa)
modeluje sylwetki. Uwydatnia tu Slowacki jego rangg¢ symboliczng, a moze
i absolutna.

Inng ,,technika” postuguje si¢ autor Balladyny przy komponowaniu postaci
krolowej Gopta skonstruowanej na podobienstwo kobiet pojawiajacych si¢ na
kartach poezji Stowackiego. Goplana jest amorficzna, lekka, barwna, $wietlista
— ale blyszczy $wiatlem nie tyle juz scenicznym, ile basniowym. Skierka opisuje
ja, wytaniajaca si¢ z toni jeziora, niczym mityczng Afrodyte:

SKIERKA
[...] na stonca promyku
Wytryska z wody Goplana;
Jak powiewny li§¢ ajeru,
Lekko wiatrem kotysana;
Jak tabedz, kiedy rozwinie
Usniezony zagiel steru,
Kotysze si¢ — waha — ptynie.
I patrz! patrz! lekka i gibka,
Skoczyta z wody jak rybka,
Na nezabudek warkoczu
Wiesza si¢ za biate raczki,
A stopa po fal przezroczu
Brylantowe iskry skrzesza.
Ach czarowna! kt6z odgadnie,
Czy si¢ trzyma z fal obraczki?
Czy si¢ na powietrzu ktadnie?
Czy dlonig na kwiatach si¢ wiesza?

]
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Rzeczulka rzucita wianek,
Wianek czarny jak hebany
Na ztote wlosy Goplany.
(Balladyna, A1, S 2, w. 281-297, 305-307)

Swiatlo splata sie tu po raz kolejny z kolorem; biele, biekity, a nawet przezro-
cza przeswiecone sg pozaziemskim blaskiem. Efekt cudownosci wzmagaja poja-
wiajace si¢ brylanty, ,,obraczki fal”, ,,wience kwiatow” — elementy przypisywane
sSwietlnym postaciom kobiecym w poezji romantyka. Kleiner méwit o ulubionym
dramacie Stowackiego, iz jest kompozycja malarska, pisang z rozmachem fantazji
i rytmiki, przestrzeni, ruchu i $wiatta oraz ze ,,jakie$ bogactwo zycia i sztuki bije
ze scen dramatu” (Kleiner 1964: 424, 434).

Opisana wyzej scena nie nosi jednak znamion teatralnej ,,konkretnosci”. Iko-
nograficzna niemalze wizja przywodzi na mysl raczej osobe kochanki ze szwaj-
carskiego poematu, anizeli posta¢ dramatyczng sensu stricto, majacg zwizualizo-
wac sie na deskach teatralnych. Prochnicki rozwaza mozliwo$¢ relacjonowania
przez bohateréw znajdujacych na scenie momentu wydobywania si¢ Goplany
z wodnej toni; boginka w jego odczytaniu jest ,,niewidoczna” (Prochnicki 1992:
95). Co ciekawe, wymienione wyzej pierwiastki, sktadaja si¢ na fantastycznosé¢
(tylko jednego z wielu) przedstawienia dramatycznego, na dtugo przed postula-
tem Mickiewicza o potrzebie stworzenia stowianskiego dzieta scenicznego od-
znaczajacego sie cudownoscia, a przenoszacego widza w $wiat nadprzyrodzony
(Mickiewicz 1998: 157).

Podobny efekt, cho¢ oczywiscie znacznie pozniej, bo w latach 1844—1845, uzyskat
Stowacki, spisujac — cytowane juz w niniejszej pracy — fragmenty Zawiszy Czarnego:

[...] czasem si¢ w kurzawie albo krol pokazat,
Albo caly krzyzacki hufiec z chorggwiami [...]
Albo inne straszliwe boju tajemnice:
Smieré — widmo jakie$ czarne... i trzy blyskawice.
(Zawisza Czarny, red. D., A1, S 3, w. 380-384)

Jest to wizja do ztudzenia przypominajaca walki toczone przez Hera Armen-
czyka w pierwszym rapsodzie ostatniego poematu Stowackiego, Krola-Ducha.
Blask uobecniony jest tu jedynie przez ,.trzy btyskawice”. Swiatlo, ktérego s zro-
dlem, konstytuuje przestrzen, dynamizuje ja. Na wewnetrzna rytmike kompozycji,
podkreslona poetyckim zabiegiem anafory, sktadaja si¢ takze wydobywajace si¢
z bitewnych pytéw postaci krola i krzyzackich hufcow. Kontrast §wiatlocieniowy
jest tu symboliczny, tajemniczy i mistyczny niemalze, przede wszystkim dzigki
pojawieniu si¢ trzech piorunéw zestawionych z personifikacjg widma §mierci.

Poetycka forma opisujaca cato$¢ zjawisk ma nieposledni wpltyw na stopien
wizualnosci czy nawet malarskosci obrazu. Niby zdecydowanym, szybkim pocia-
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gni¢ciem pedzla, przetamuje Stowacki kompozycje szarosci i czerni o r6znych
walorach — jasnymi plamami z6lci i czerwieni ewokowanych implicite, poprzez
»stoneczne smugi”, blask i barwe ptomieni, czerwien sztandarow. W taki spo-
sob wybijaja si¢ na pierwszy plan kolejne postaci, przyréwnane do ,,strasznych

99

mar :

[...]
Okropne mary
Pokazaty si¢... smugiem przedartym — stonecznym,
Kto$ czarny prut sztandary,
Jeczat $miechem serdecznym,
Wiatr zarzucit ptomieniem,
Ta czerwienig sztandarow podartych na ¢wierci
(Zawisza Czarny, red. C., S 1, w. 298-303)

Zndéw — wizja rozciaga si¢ horyzontalnie i wertykalnie, stajac si¢ polem zma-
gan sit tak ziemskich, jak i pozaziemskich. Karty ostatnich dramatow nie sg jed-
nak w catosci poddane zabiegowi ksztaltowania dzieta na sposob quasi-malarski.
Stowacki nie traci tu zmystu dramaturga; nie rezygnuje z klasycznych, chciatoby
si¢ rzec, technik operowania $wiattem nawet w tych, ktorym zarzuca si¢ niesce-
niczno$¢ ze wzgledu na ich przynalezno$¢ do grupy dziet ostatnich. W Zawiszy
Czarnym pojawia si¢ postac rycerza zastygltego w posagowej pozie:

0, jak pigknie wyglada przy tej cudnej dziewicy
Ten rycerz... pod rozpeklym nad ojczyzng piorunem...
Jako posag zelazny, w czerwonej btyskawicy,
Napoczgty przez ogien... i robiony zwiastunem,
Kassandra i Orestem... tak do Bozego Syna
Podobny... filozofa straszliwego ruina...

(Zawisza Czarny, fragm. sceny dalszej
i strofy Choru o Laurze i Zawiszy, w. 15-20)

Wydaje sig, iz udato si¢ Stowackiemu ozywi¢ meska postaé, doswietlong
ze wszech stron nie tylko ziemskim ,,stalowym” blaskiem, o ktérym wspominat
w dygresjach Beniowskiego:

[...] niech wypatrze
Znoéw bohatera mego na teatrze
Wypadkow. — Szekspir mowi, ze to zycie
Scenicznym bardzo jest podobne zmianom; [...]

Mimo to jednak jest bardzo obficie
Ztych dram... a pierwsze role, dane panom,

Najgorsze! — sme¢tng uderzeni stala,
Bez zadnej rzymskiej gracji z nog si¢ wala.
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I gdyby u nég kochanek, [...]
Rzucali dusz¢ swa pelng ptomieni
Z harf westchnieniem — Lecz nie... czerw ich toczy!
(Beniowski, P VI, w. 175-178, 181-185, 187-188)

Zrodet blasku jest wiele; sktadaja si¢ na nie btyskawice, pioruny, ogien, po-
tysk zelaza; pojawia si¢ takze porownanie do Chrystusa — cato$¢ wyraza pigkno,
hieratyczno$¢ i dostojenstwo. Rycerz btyszczy i ziemskim blaskiem, i §wiattem
doskonatos$ci boskiej. Jak konstatowata Stankiewiczowna, §wietlistos¢ jest jedna
z cech rycerskosci (Stankiewiczowna-1922: 128).

Chrzescijanskos¢ 1 swietos¢ postaci scenicznych jest tym, co najpetniej
przedstawia si¢ w poznych dramatach poetyckich. Chodzi tu szczegolnie o Ksie-
dza Marka oraz kongenialny przektad Ksiecia Nieztomnego Calderona. Do obu
dziet wprowadza Stowacki elementy swojego systemu filozoficznego. Jedno
z istotniejszych miejsc zajmuje w nim oczywiscie §wiatto. Takze i te dramaty
nie tracg na swojej teatralno$ci. Oprocz rozumienia blasku jako duchowej do-
skonatosci bohaterow pojawia si¢ charakterystyczny dla autora Balladyny mo-
delunek; obecne sa symboliczne rekwizyty — §wiece, §wieczniki czy pochodnie,
dodatkowo uplastyczniajace i rozswietlajace postaci przedstawione. Rekwizy-
tom nadaje Stowacki warto$¢ symboliczng; sa znakiem idei, poswigcenia, du-
chowego przewodnictwa.

Posta¢ Ksiedza Marka, umgczonego 1 umieszczonego w kibitce, przypomina
przedstawienia Chrystusa Ecce Homo z ikonograficznych realizacji:

Jego (Ksigdza Marka — M. Z.) palmami zakryto
Stonecznymi od niebiosow;
A Kkat si¢ na Smier¢ za¢wiczyt
I szedt krwig kapigcy z wlosow, [...]
A ksiagdz jakby caty w stonicu
Na wozie, w meczenskiej szacie,
Jak na jakim majestacie
Jechat spokojny 1 zywy.
Bo on cztowiek sprawiedliwy
I $wigty...
(Ksigdz Marek, A111, w. 110—113, 174-179)

Nie tyle kategoria dramatyczno$ci wiaze si¢ z ta scena, ile misteryjnos¢, pasyj-
no$¢; ofiara Marka zostaje wywyzszona. Zrodlem $wiatta sg promienie stonca. Re-
lacjonujaca wydarzenie Judyta idealizuje bohatera, dokonuje jego apoteozy, a czas
ziemski zmienia si¢ w chwilg wiecznosci. Inne obrazy poetyckie Ksiedza Marka roz-
swietlaja pioruny. W kontekscie historii bohatera nabiera to wagi szczegdlnej, stajac
si¢ niby symbolem skupienia psychiki, nadajagc Markowi moc wiladczg (tamze: 126).
Podobna funkcje petnig takze ptomienie. Dokonuje si¢ wiec ewolucja i reinterpre-
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tacja w kojarzeniu ekwiwalentéw $wietlnych — inaczej niz w pierwszych dramatach
wykorzystuje Stowacki typowo romantyczng sceneri¢ grozy czy tajemnicy.

Kategoria $wigtosci powigzana z Bozym blaskiem jest tez przypisana Fer-
nandowi, glownej postaci Ksiecia Nieztomnego. Po $mierci bohatera jego duch
staje migdzy pozostatymi osobami dramatu; blask zostaje wiec scentralizowany.
Wydarzeniu towarzyszg cudowne zjawiska, zasygnalizowane przez autora Balla-
dyny w didaskaliach. Na wizyjnos¢ dramatycznej kreacji ma takze wptyw niejako
przyspieszone przejscie sfer temporalnych. Zabieg ten dokonuje si¢ tu dzigki grze
$wiatta i efektowi akustycznemu. Kompozycja jest minimalistyczna i nie wydaje
si¢ niemozliwa dla teatralnej konkretyzacji.

Sciemnia si¢ — stycha¢ w powietrzu anielskie trgby i rézne glosy duchow.
Wchodzi DUCH FERNANDA z pochodnig.
(Ksigze Nieztomny, Dzien 11, Zmiana 2 i 3)

Swiatto nie tylko towarzyszy bohaterowi dzigki niesionej przez ducha po-
chodni. Trudno mowi¢ w tym przypadku o modelowaniu postaci scenicznej, choé¢
wprowadza Stowacki stricte teatralny rekwizyt zbiezny z tymi, ktore pojawity
si¢ w Beatrix Cenci. Don Fernand jest duchem; §wiatto, mozliwo$¢ prowadzenia
towarzyszy 1 wzietych w niewole Feniksane i Tarudanta, staje si¢ symbolem do-
skonatosci duchowej meczennika, Bozej obecnos$ci i metaforg drogi do odstania-
nia prawdy (w tym przypadku ztych moralnie uczynkow ojca ksigzniczki). Blask
ptynacy z pochodni znika w otwartej przestrzeni, sthtumiony swiattem wschodzg-
cego stonca:

DUCH FERNANDA
Przez ciemnoscie i mrok siny!
Przez skaly i rozpadliny,
Gdzie orzet lata¢ sig¢ leka,
Prowadzilem was bezpiecznych.
Oto rézana jutrzenka!
Oto Fez w ogniach stonecznych!
(Ksigze Nieztomny, Dzien 111, Zmiana 4, w. 819—824)

Pod murami Fezu zostaja ostatecznie obnazone pobudki dziatan kréla.

Nieodmiennie blask jest przypisany postaciom z rzgdu najwyzszych, absolutnych.
Swiatto towarzyszy obecnosci Boga w wydarzeniach dziejowych. Dokonuje Stowac-
ki reinterpretacji symboli $wiatla: pojawieniu si¢ Bogarodzicy nad Monumentem dru-
idycznym, stosie utozonym w miejscu, gdzie stat tron Derwida (Lilla Weneda, AV, S 8)
towarzyszy piorun oraz ztoty ptomien. W scenie siodmej ostatniej czesci Lilli Wenedy:

Piorun bije w stos i drzewo zajmuje si¢ ztotym ptomieniem. — Lelum i Polelum nikng
w blasku. — Powoli nad gasngcym stosem ukazuje si¢ postac¢ Bogarodzicy.
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SWIETY GWALBERT
pokazujgc na zjawienie.
Ave, Niesmiertelna!

LECH
Cudowne widmo w obreczu z ptomykow.

ROZA WENEDA
wchodzgc na stos zagasty, grzebie w popiotach, znajduje tancuch prozny, ktorym
przykuci byli do siebie Lelum i Polelum |[...]
(Lilla Weneda, AV, S 8)

Nie da si¢ ukry¢, iz postuguje si¢ tu romantyk obrazem Najswictszej Panny
zbieznym z Jej przedstawieniami w utworach poetyckich — tym za$ zwlaszcza,
w ktorym dostrzega si¢ nawigzania do apokaliptycznej wizji $w. Jana. Swietlista
pigknos¢ jest tu symbolem Boskiej sprawiedliwosci, interwencji, providentiae.

Zupeha juz amorficznos$¢ i blask doskonaty towarzyszy konstruowaniu posta-
ci Chrystusa, majacego wymierzy¢ sad nad Kanclerzem w finalnej scenie Samuela
Zborowskiego. Stowacki uczynil z Syna Bozego jedng z 0s6b dramatu, wktadajac
w Jego usta enigmatyczne stowa, odpowiadajace wyktadni filozoficznej poety:

CHRYSTUS
Kto ducha swego wyleje i zasnie,
Ten jest...

[.]

SAMUEL
Ja przy nim... z szabla — juz jasny — [...]
On mi dat jasnej, m¢czenskiej korony.
To jakas wieka duchowa osoba [...]
Jak wiatr przez $wiatto przyszedt —
(Samuel Zborowski, AV, w. 1191-1201)

Wypowiedz ta odpowiada rozumieniu §wiatla jako najistotniejszemu elemen-
towi przemiany ducha i jego drogi do moralnej doskonatosci. Chrystus jest tu
gwarantem duchowej i $wietlistej transfiguracji. Blask Absolutu przestania syl-
wetke bohatera podobnie jak wizerunek Maryi zakrywa plan postaci w Lilli We-
nedzie. Jezyk dramatu umozliwil autorowi Samuela... zestawienie w jedno efek-
tow wizualnych i tresci filozoficznych. Ciesla-Korytowska mowi o ,,wyktadzie
gnozy” Stowackiego w tejze scenie (Ciesla-Korytowska-1992: 101). Wizja Boga,
przychodzacego jak wiatr przez swiatfo nasuwa tez skojarzenia z wersetem wizji
Eliasza, kiedy — zaraz po znaku ognia — Pan przechodzil w szmerze tagodnego
powiewu (1 Krl 19,12). Trudno w Samuelu... o klasyczng relacje¢ sceny i widow-
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ni. Przestrzen osigga wymiar nieskonczonosci, jest i $wiatem, i wszech$wiatem,
miejscem spetnienia misterium (Prochnicki 1992: 208).

Zabiegi Stowackiego w ostatnich dramatach doprowadzaja, wedtug Skuczyn-
skiego, do ich reteatralizacji (Skuczynski 1987: 187). Przestrzen ma zosta¢ prze-
niesiona z rygorystycznych wymagan sceny w dramat wyobrazni. Ewolucja dra-
matu i teatru, ktora dokonata si¢ w wieku XX, kaze jednak spojrze¢ na sceniczne
zabiegi ,,rozwichrzonej wyobrazni” (Nawrocka 1992: 77) romantyka raczej jako
na tworcze poszukiwania, eksperymenty teatralne. Nie bez powodu dokonuje Sto-
wacki transpozycji rodzajowych, przeksztatcen gatunkowych.

Zastosowanie $wiatla, ukazanie (w dramatach tylko!) calej rozpigtosci
jego zastosowan, podkreslanie roli, jaka odgrywa w konstruowaniu widowiska,
wskazuje, iz Stowacki patrzyt na swe utwory jako takie, ktore maja si¢ skonkre-
tyzowac w teatralnej przestrzeni. Sg to jednak realizacje skomplikowane, futury-
styczne zwlaszcza wtedy, kiedy bierze si¢ pod uwage mozliwosci wspolczesnej
Stowackiemu sceny, a takze ewoluujacego pod katem plastycznym, poetyckim,
malarskim, dzwigkowym — wielkiego dzieta, jakie stworzyt juz przed rokiem
1843. Jest wreszcie §wiatto tym sktadnikiem, ktore ukazuje calg rozpigtos¢ arty-
stycznych mozliwos$ci autora Fantazego.

Do prezentowanych w dzietach wizji bedzie si¢ odwotywat Wyspianski, two-
rzac koncepcje Teatru Ogromnego. Rownorzgdnie z ,,narodowos$cia”, lokalno-
$cia, jaka postulowat autor Dziadow, beda si¢ u XX-wiecznego artysty pojawiaty
rozwigzania plastyczne (w tym zwiazane z o$wietleniem i dekoracyjnos$cia scen)
zbiezne z tymi, ktore prezentowal juz romantyk. Wydaje si¢, iz nie mistyczne
przetomy w biografii Stowackiego sa cezurg dla pozascenicznosci jego dramatow.
Nie wydaje si¢ tez, by stowianskiego opus magnum, o jakim marzyt Mickiewicz,
nie udalo si¢ osiggna¢ juz w Balladynie... Zastona milczenia spuszczona na do-
konania dramatyczne Stowackiego do lat 40. przypomina scene z Krytyki krytyki
i literatury:

PAN OR.
Ja mu za$ tylko jedno zarzuce, ze nie narodowy. [...]
do Szekspira
Przepraszam, ze rozmawiamy z soba, nie zwracajac na Niego zadnej uwagi...

SZEKSPIR
Jestem do tego przyzwyczajony.
(Krytyka krytyki i literatury, S 2, w. 188—190)
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Summary

This article focuses on the notion of light in chosen dramatic works of Juliusz Stowacki — one
of the most well-known Polish Romantics. The analysis of his literary legacy confirms that he per-
ceived brightness not only as a motif, but also as a — purposefully used — theatrical sign. Drama as
a literary genre also gave Stowacki a possibility to freely combine tradition and conventions from
the fields of literature, aesthetics and philosophy, and to include descriptive passages and philo-
sophical reflections in his writings, which was often the case with his works from the 1840s.
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Kontekst powstawania teatrow ludowych w Europie w drugiej potowie XIX
wieku, jak 1 ich organizacji, byl odmienny w r6znych krajach, wszedzie jednak
sceny te traktowano jako przejaw demokratyzacji sztuki. Teatry dla ,,ludu” od
zawsze postrzegano przede wszystkim jako przeciwienstwo teatrow dla miesz-
czanstwa, bedacych rozrywka elitarng i niedostepna nizszym klasom spotecznym
—nie tylko tym identyfikowanym z okre§lonymi grupami spotecznymi, lecz takze
z nowym typem spoteczenstwa, rodzaca si¢ w Europie w dobie rewolucji prze-
mystowej. Taki teatr przeznaczony rowniez dla grup, istniejagcych dopiero jako
ideowy projekt, miat by¢ ,,powszechnie zrozumiaty, jak tez powszechnie dostep-
ny. Miat by¢ doswiadczeniem codziennym oraz jednocze$nie swigtem. Mial by¢
sztukg przysziosci” (Olkusz, Wasik 2017: 11)'. Miat by¢ takze projektem o wy-
raznie perswazyjnym charakterze, propagujacym okreslone tresci i wizje §wiata.
W tym tez sensie teatry ludowe nalezy postrzegac jako stalg i niezbywalna czes$¢
procesow ksztattowania si¢ spoleczenstw narodowych w Europie lat 1870-1914,
ktore Eric Hobsbawm nazywa ,,wynajdowaniem tradycji” (Hobsbawm 2008, 10).

W Polsce budowanie nowego narodu w warunkach zjednoczenia spoteczen-
stwa poddawanego trwajacej kilka pokolen polityce wynarodawiania (przebiega-
jacej w roznych stopniu w kazdym z zaboréw) wymagato szczeg6lnej pracy nad

! Dzigkuje dr. Piotrowi Olkuszowi z Katedry Dramatu i Teatru UL za inspirujgcy wktad w ni-
niejszy artykul, ktory jest efektem dyskusji i wspodlnej pracy nad wczesniejszymi publikacjami,
poswieconymi teatrom ludowym.
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wspolng wersja pamiegci historycznej. W czasach zaborow teatry ludowe, ktore
propagowaly wlasne, sprzeczne z polityka zaborcy ceremonie i kult bohaterow,
niejednokrotnie byly miejscem antyzaborczego oporu. Sceny te musialy takze
(zwlaszcza po 1918 roku) rozpoczaé nowa misje wychowawcza, podporzadko-
wang koniecznosci odbudowy kraju i konsolidacji narodu. Ten program, cho¢ na-
stawiony na przyszto$¢, w pelni zanurzony byt jednak w romantycznym wyobra-
zeniu o przesztosci, co wida¢ szczegolnie wyraznie podczas obchodow wydarzen
historycznych waznych dla ksztattowania narodu czy uroczystosci ku czci boha-
ter6w — nie zawsze bojownikow o wolno$¢, ale po prostu postaci postrzeganych
jako patrioci (w tym wybitnych osobowosci kultury i nauki, przyczyniajacych si¢
do konsolidowania narodu i slawienia jego wielkosci). Pod koniec XIX wieku
uroczystosci te — zarowno w Polsce, jak i w innych krajach — zaczgty przybie-
ra¢ zrytualizowang forme, stajac si¢ nosnikiem konkretnej ideologii. Rocznicowe
obchody wydarzen historycznych badz ceremonie ku czci bohateréw miaty okre-
$lone zadania — mialy wytwarza¢ wspdlng pamigc, a przez to budowac tozsamos¢
jednostki 1 wspolnoty, krzepi¢ serca i zagrzewa¢ do walki oraz pracy na rzecz
narodu, a tym samym przeksztatca¢ zbiorowos¢ ludzi we wspolnote narodowa.
W Polsce rozbiorowej widowiska takie — reprezentujace 0w ,hatasliwy patrio-
tyzm” (Kraszewski 1872: 9) — trafity na przetomie wiekéw na podatny grunt?.
OczywiScie zainteresowanie takimi widowiskami (pozwalajagcymi sfunk-
cjonalizowa¢ histori¢ dla dziatan propagandowych) wydaje si¢ zrozumiate. To
w XIX wieku rodzi si¢ ta ,,specyficzna funkcja dramatycznej historii — swoiste;
machiny bojowej narodowo$ci” (Ratajczakowa 2016: 20), na ktorg — jak pisat
Hayden White — ,,rzutujemy nasze pragnienia i nadzieje na przysztos¢” (White
2000: 37). Tym samym obchody widowisk historycznych pozwalaja niejako una-
oczni¢ przesztos¢, albo raczej pewna jej wizjg, poprzez terazniejszos¢ (terazniej-
sze oczekiwania, emocje i wreszcie praktyki teatralne), otwierajac si¢ jednocze-
$nie na przyszto$¢. Doskonale obrazuje to Dobrochna Ratajczakowa, wskazujac,
dlaczego to wtasnie dramat historyczny stat si¢ ,,w sytuacji przedtuzonego trwania
romantyzmu [...] historyczng konieczno$cig narodowej dramaturgii i narodowej
sceny” (Ratajczakowa 2016: 12). Wedtug badaczki sitg dramatu historycznego
jest to, ze ,,oferowal widzowi do§wiadczenie niby-uczestnictwa w artystycznym
powtorzeniu wydarzenia”, ktore ten rozpoznawat jako zgodne ,,ze wspdlnotowa
sygnatura, stereotypem, klisza poznawcza dopehiajaca historyczne okolicznos$ci
ztozone w dramacie, stanowigce podtoze ztozonego wirtualnego doswiadczenia
terazniejszego [...]” (tamze: 12, 17). I bynajmniej nie chodzito tworcom tych dra-
matow czy inscenizacji o ukazanie prawdy historycznej, ale przede wszystkim
o ten specyficznym moment zetkniecia si¢ z przesztoscig, zbiorowego uniesienia
i jednostkowego do$§wiadczenia widza. Bo trzeba pamigtac, ze zainteresowanie

2 Nikodem Boncza Tomaszewski pisze wrecz o ,,szale rocznicowym’” na ziemiach polskich pod
koniec XIX wieku.
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i gotowos¢ do czynnego udziatu w celebrowaniu $wigt jest wynikiem pewnego
ozywienia $wiadomosci narodowej, lecz réwniez pragnienia uniesien. Widowiska
narodowe, czy to w Polsce zaborowej, czy tez juz pod odzyskaniu niepodlegtosci,
materializuja forme ducha, reprezentujac coraz bardziej §wiadomy siebie podmiot
i jego oczekiwania. Na przelomie wiekow ta perspektywa podmiotowa jest tak
samo wazna jak powtarzane wtedy nieustannie pojecie ,,ludu”.

Tym lepiej mozna zrozumie¢ znaczenie wielkich indywidualnosci, ktore
upodobat sobie dramat historyczny XIX wieku. Magdalena Piotrowska zwraca
uwage, ze W opisywanym przez nig okresie ,,rocznicowe obchody staty sie okazja
do eksponowania roli jednostki w dziejach narodu, jej walki i ofiary; przypomi-
naly postacie, ktore miaty znaczenie ogdlnonarodowe, ponadzaborowe i stano-
wity wrecz »kapitat symboliczny«” (Piotrowska 2011: 25). I cho¢ narracja o bo-
haterach, reprezentujacych okreslone wzorce osobowe, jest prowadzona z mysla
o wspolnocie, to jednak kult bohateréw — na co zwraca uwage Nikodem Bon-
cza-Tomaszewski — jest kultem bardzo osobistym. Krzysztof Lewanski wysuwa
nawet wniosek, ze nowoczesny kult bohaterow, rodzacy si¢ w Europie w XIX
wieku, polega na tym, ze:

wezwanie do heroizmu skierowane jest do wszystkich i kazdego z osobna. Z tego
wynika, ze §wiadomo$¢ narodowa jest przede wszystkim §wiadomoscia jednost-
ki, a nie forma kolektywnego myslenia. Na przetomie wiekow bohaterstwo prze-
stawato by¢ zarezerwowane dla garstki wybrancow, do bohaterstwa wezwany byt
kazdy (Lewalski 2007: 311).

Dlatego tak wazne stawato si¢ wykreowanie panteonu bohaterdw, ktorych
zyciorysy (oczywiscie poddane stosownej modyfikacji) mogly odpowiadaé na
tesknoty polskiego ludu i kreowac¢ odpowiedni typ patriotycznej postawy, dzigki
ktéremu jednostka byta nie tylko gotowa do poswigcen, lecz takze umiala zrozu-
mie¢ ich sens.

Narodowa narracja wykreowata okreslony typy bohateréw — meczennikow za
sprawe ojczyzny. W tym procesie heroizacji — nierzadko polegajacym rowniez na
stapianiu ,,»religii z patriotyzmem« budzg si¢ spoteczne oczekiwania na przedsta-
wianie »$wigtych-narodowych«” (Piotrowska 2011: 29). Kult bohaterow zaczy-
na wrecz przypomina¢ niejako kult §wietych meczennikow, ale meczennikow za
nardd. Szczegodlnie chetnie pielggnowano — co zrozumiale — pami¢¢ o wodzach
i bojownikach za wolnos¢. Czgstymi bohaterami obchodéw w tym widowisk na-
rodowych sg wicc powstancy, ale tez wladcy — Jan Il Sobieski 1 Piast Kotodzie;.
Zadna jednak z tych postaci nie mogta zdoby¢ takiej popularnosci jak Tadeusz
Kosciuszko, wyrastajacy pod koniec XIX wieku wrecz na przewodnika narodu
polskiego w jego drodze do wolnosci.

Apogeum zainteresowania Kos$ciuszkg przypadio na rok 1917, czyli w 100-Ile-
cie jego smierci. Rozmach, z jakim $wigtowano te rocznice, czyniac z obchodow
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rodzaj manifestacji narodowego ducha, byt zjawiskiem jak dotad niespotykanym.
Swieto miato charakter masowy, a idealizacja Kosciuszki — jak zauwaza Jolanta
Zalgczny — doprowadzona wrecz do granic normalnosci i nachalna we wszystkich
niemal dziedzinach zycia:

W roku 1917 na terenie Krolestwa Polskiego odstonigto 37 tablic, usypano 18 kop-
cow, postawiono 27 pomnikow i 23 krzyze, nazywano imieniem Ko$ciuszki uli-
ce, parki, szkoty, ochronki, biblioteki, sadzono drzewa wolnosci. Wydano z tej
okazji 66 ksigzek, na tamach prasy pojawily si¢ artykuty poswigcone Kosciuszce
(Zatgczny 2016: 35).

Ale to nie wszystko. Obchodom towarzyszyly wystawy pamigtek po Ko-
Sciuszce, wydrukowano okolicznosciowe naklejki i pocztéwki, organizowano
odczyty oraz zbiorki pienigdzy na szczytne cele spoteczne, a nawet podjgto ini-
cjatywe zatozenia idealnej polskiej wsi, zwanej Wsig Kosciuszkowska, pod ktora
wykupiono teren w okolicy Warszawy.

Wydarzeniom tym towarzyszyly tez liczne spektakle i akademie®. O tym, jak
je organizowac, informowali pedagodzy i dziatacze o§wiatowi m.in. ,, Teatru Lu-
dowego”, zamieszczajac w tym pismie artykuty, zawierajace nie tylko wskazowki
organizacyjne czy repertuarowe, lecz takze ideologiczne, ktore miaty zachowaé
swoja aktualno$¢ réwniez w najblizszych latach:

Obchdd powinien uprzytomnié¢ najszerszemu ogétowi wielko$¢ bohatera i zwia-
zek minionej chwili dziejowej z dniem dzisiejszym. Obchod nie moze si¢ prze-
rodzi¢ w pustg zabawe, zbywajaca uczczenie rocznicy powierzchownymi fraze-
sami. Obchdd powinien poglebi¢ nie tylko zrozumienie rocznicy, lecz obudzié
uczucia, dzieki ktorym $wietlana chwila przesztosci jest nam droga. Obchod na-
rodowy jest oddaniem czci nie martwej karcie historii, lecz zywym, tworczym,
nie$miertelnym sitom narodu. Strona artystyczna musi odpowiadac tresci i cha-
rakterowi wspomnianej przesztosci (H. O. 1922: 123).

Jak radzi autor powyzszego instruktazu, uroczystos$¢ dla lepszego efektu po-
winna zawiera¢ element muzyczny, zwlaszcza Spiewy choralne, bowiem te silniej
oddziatujg na publicznos¢. Wihasciwe bedzie od$piewanie piesni takich jak: ,,Po-
budka Krakusow, Polonez Kosciuszki, Krakowiak Kosciuszkowski, Piesn Lirnika
i na zakonczenie parg pie$ni dzisiejszej wojny, wesotych, zwycigskich. Miedzy
innymi — Marsz Skautow” (tamze). Autor instrukcji poleca deklamowaé Bitwe
Ractawickg Teofila Lenartowicza, jak réwniez teksty samego Kosciuszki (Uni-
wersat Polaniecki, Napomknienia wzgledem poprawy potozenia wioscian, ale tez

3 Nie mniej spektakularne obchody kosciuszkowskie organizowano w mniejszych miastach i na
prowincji. Ciekawym tego przyktadem byly chociazby przygotowane rok pozniej obchody w Toma-
szowie Mazowieckim, ktorych cenng pamiatka jest wydana przez Komitet Obchodéw jednodniow-
ka potaczona z monografig miasta. Por. Tomaszow Bohaterowi Narodowemu (1918).
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listy, odezwy, wspomnienia oraz fragmenty z pami¢tnika Kilinskiego). Wreszcie
wskazuje godne inscenizacji teksty dramatyczne (m.in. dramat Ludwika Anczyca
Kosciuszko pod Ractawicami)* i wspomina o mozliwosci przygotowania zywych
obrazow’.

Teksty literackie, teksty piesni, ale tez opracowania historyczne czy popu-
larne, polecane do przygotowania inscenizacji obchodow, nie pozostawiajg wat-
pliwosci co sposobu przedstawiania postaci wodza. KoSciuszko jest oczywiscie
odwazny i waleczny, cho¢ jego hiperbolizowana odwaga graniczy wre¢cz z sza-
lenstwem. To wielki patriota, a jego patriotyzm mierzony jest nie tylko mitoscia
do ojczyzny, lecz takze mitoscig do Boga (bo Polak patriota to Polak katolik). Co
wigcej, w wielu tekstach wodz zyskuje wrecz cechy boskie — spoglada na Pola-
kow z nieba, otacza ich opiekq i staje si¢ niejako moralng instancjg®.

Po 1918 roku kult Kosciuszki nieco stabnie — poniekad zapewne ze wzgle-
du na pewien przesyt jego postacig. Piotr Mitzner zwraca uwagg, ze Kosciuszko
stat si¢ w tym czasie wregcz bohaterem panstwowym, ktéorego wprzezono w tryby
panstwowotworczej propagandy w nachalny i do$¢ prymitywny sposob powie-
lajacej portret cnotliwego bohatera bez skazy (Por. Mitzner 2002: 163). Ten por-
tret wydaje sie jednak coraz mniej atrakcyjny dla obywateli, ktdérzy w niepodle-
glym i zjednoczonym kraju stawali przed nowymi wyzwaniami. Odpowiedzig na
te potrzeby jest wyrazna zmiana tendencji repertuarowych. W nowych tekstach
dla teatrow narracja o walce o niepodleglos¢, cho¢ nadal obecna, coraz czesciej
ustepuje narracji o potrzebie pracy ku chwale ojczyzny 1 budowania nowej przy-
sztosci, silnej Polski ponad podziatami. Ten zwrot wida¢ wyraznie w poradnikach
1 instrukcjach urzadzania obchodow. Jeden z ich autorow w latach 20. radzit, aby
autor odczytu poprzedzajgcego akademie¢ nie zapomnial, ze:

4 Warta uwagi jest takze zamieszczona w tekscie przestroga dotyczgca inscenizacji stawnego
dramatu Anczyca. Pedagog zastrzega bowiem, ze tylko zgrane zespoly dysponujace odpowiednim
wyposazeniem scenograficznym i kostiumami moga pozwoli¢ sobie na odegranie w catosci tego
dramatu.

5 Te ostatnie, wspomniane przez autora na marginesie, juz w latach 90. XIX wieku chetnie
wykorzystywaly wizerunek KoSciuszki do aranzowanych scen historycznych. Matgorzata Komza
i Magdalena Piotrowska wskazuja tacznie kilkanadcie tytutléw zywych obrazéw, powstatych w la-
tach 1890-1913, m.in. Powitanie KoSciuszki (Lwow, 1890), Przysi¢ga KoSciuszki i Btogostawienie
kosynierow (Przemysl, 1892), KoSciuszko pod Ractawicami (Krakéw, 1892), Btogostawienie kosy-
nierow na wojne (Lwéw, 1893), Poswiecenie pataszy, Przysiega KoSciuszki, Bitwa pod Ractawica-
mi (Stryj, 1894), Poswigcenie szabel Kosciuszki i Wodzickiego (Chrzanéw, 1894), Gtowacki zdoby-
wa armate (Narol k. Cieszyna, 1902), Zdobycie armat (Tarnéw, 1913), Hotd Sokolstwa polskiego
dla KoSciuszki (Berlin, 1906), KoSciuszko w otoczeniu dzieci (1894), Przycigga KoSciuszki (1894)
(por. Matgorzata Komza 1995).

®W Polonezie Kosciuszki Rajnolda Suchodolskiego glowny bohater niczym Bog patrzy na wa-
lecznych Polakow z nieba, w wierszu Kornela Ujejskiego (Ku czci Tadeusza Kosciuszki) ma nawet
na zyczenie Polakow z tego nieba zstapi¢, zas w przemowieniu wyglaszanym podczas wieczoru
kosciuszkowskiego w Tomaszowie wodz wystepuje jako prorok, ktory powstaje (zapewne z grobu),
,-aby zaswieci¢ calemu krajowi przyktadem, aby zawota¢ wielkim glosem od Tatrzanskich szczytow
po Ponarskie gory, sursum corda!”. (Przemowienie d-ra Narewskiego... 1918: 6).
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Odczyt powinien uwzgledniaé ten zasadniczy moment zwrotny w psychice na-
rodowej przed dziesieciu laty, kiedy od walki z zaborcg przeszli$my do tworczej
pracy odbudowy Panstwa Polskiego. Nalezy podkresli¢ ogdlny, powszechny akt
pracy dla kraju i dzielng postawe obronng, jaka w dniach inwazji bolszewickiej,
w zadaniu swej Niepodlegtosci, okazat caly Nardd. [...] Czeka nas jeszcze ogrom
niezamierzonych prac, wymagajacych energii, $wiadomos$ci narodowej 1 po-
czucia obywatelskiego. Kazdy z nas w swojej dziedzinie — przy warsztacie czy
w polu, w urzedzie czy w szkole — przyczynia si¢ w miar¢ mozliwosci do utrwa-
lenia panstwowosci polskiej. Nalezatoby w odczycie uwzglednié, co si¢ w dzie-
dzinie spotecznej dotad na miejscu zrobito, jakie sa widoczne rezultaty naszej
energii, inicjatywy spotecznej — i jakie czekajg nas jeszcze najblizsze zadania na
przyszto$é. [...] Nie mamy potrzeby rozdziera¢ szat, wspomina¢ niewoli, mamy
przeciez teraz bogactwo zagadnien i wzruszen, idei, ktorym na zebraniach pu-
blicznych winni$my si¢ zapala¢ i w wierze i ufno$ci pracowac nad coraz dosko-
nalszg formg naszej niepodlegltosci (Zawieyski 1928: 112—113).

Nie bez przyczyny oczywiscie zaczyna rodzi¢ si¢ w tym czasie kult Jozefa
Pitsudskiego. Obchody jego imienin nie byly, o czym warto pami¢taé, jedynie
wynikiem spontanicznego pragnienia ludu, ale wyraznag realizacja zyczenia obozu
rzadzacego’. Takze i one majg do$¢ podobng do poprzednich ceremonii forme,
cho¢ roznig si¢ w kilku jakze istotnych aspektach. Po pierwsze, bohater obchodow
inspiruje lud tu i teraz, a nie zza grobu. Jego obecnos¢ zostaje wigc uwzgledniona
w scenariuszach obchodow, w ktorych marszatek czesciowo rzeczywiscie bie-
rze udziat i w duzej mierze wpltywa w istotny sposob na ich ksztalt, jak réwniez
w ogole projektuje kult swojej osoby. Po drugie, inscenizacje te nie tylko (jak do-
tychczas) reprezentuja praktyki jednoczace wspolnote i budujace poczucie przy-
naleznosci, lecz takze legitymizuja i umacniajg wladze.

Oprécz obchodow ku czei wodzow 1 bojownikow o wolnos¢ od czasu zaborow
przygotowywano tez obchody ku czci ludzi nauki i kultury, ktorzy swoim dzietem
wlaczali sie¢ w walke o wolno$¢ kraju, podnoszac tresci patriotyczne, stojac na
strazy historii i tradycji, krzepigc serca, stawigc Polske i Polakow. Celebrowano
zwlaszcza rocznice $mierci Juliusza Stowackiego, Zygmunta Krasinskiego i Jo-
zefa Ignacego Kraszewskiego, a takze Adama Mickiewicza, czczono Wincentego
Pola i Jozefa Korzeniowskiego. Pretekstem do manifestowania jednosci narodo-
wej byly nawet obchody jubileuszu pracy pisarzy: Henryka Sienkiewicza, Marii
Konopnickiej czy Elizy Orzeszkowej. Wreszcie obiektem kultu byli takze kompo-
zytorzy (Stanistaw Moniuszko, Fryderyk Chopin, Ignacy Paderewski) i malarze
(Artur Grottger, Jan Matejko). W panteonie tych bohateréw miejsce szczegdlne
zajmowata jednak posta¢ Mikotaja Kopernika — stawiacego, poprzez swoje od-
krycia (i oczywiScie przynalezno$¢ narodowg), wielkos¢ Polski i Polakow.

Kwestig zasadnicza w budowaniu kultu Kopernika bylo wtasnie jego pocho-
dzenie, ktore stato si¢ przedmiotem sporu z Prusami. Po 1918 roku dotozono

7 Po przewrocie majowym obchody te zyskaty bardzo uroczysta oprawe.
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ogromnych staran, aby lud nie miat watpliwosci co do tego, ze Kopernik byt Po-
lakiem. Ta kwestia miata by¢ za kazdym razem podkreslana podczas przemowien
towarzyszacych widowiskom i akademiom ku czci mistrza. Dbali o to reforma-
torzy scen ludowych — przed obchodami 450-lecia narodzin Mikotaja Kopernika
Stefan Zarski pisat:

O pochodzenie wielkiego tego m¢za toczy si¢ od dawna spor pomigdzy Polska
a Niemcami. Rozporzadzajaca wielkimi §rodkami propaganda niemiecka wma-
wia catemu $wiatu fakt, ze Kopernik byt Prusakiem. Tym mocniej powinnismy
ugruntowac w sobie znajomos$¢ Kopernika i jego zdobyczy, tym zywiej upominaé
si¢ musimy o swoja wlasnos¢. W tych warunkach kazdy, cho¢by drobny obchod
kopernikowski nabiera znaczenia narodowego. Rozbtys$nie triumf mysli polskiej,
polskiego dorobku. Cata Polska, niestety, nie zdobyta si¢ na wielki, imponujacy
obchod-manifestacje, ktory by co do masowej formy zewngetrznej zaimponowat
i objawit $wiatu, kim byt wielki uczony z duszy i z rodu i do czego zdolni jesteSmy
my, Polacy (Zarski 1923: 106-107).

Kopernik wprzggniety w maching narodowej, antypruskiej propagandy, prowa-
dzonej z pelng $wiadomoscig srodkoéw 1 konsekwencji, staje si¢ po prostu wlasno-
Scig Polski — jego dzieto reprezentuje polska mysl i polski dorobek, manifestujac to,
,»,do czego zdolni jesteSmy my, Polacy”. Tym samym astronom zostaje namaszczo-
ny na wielkiego patriotg, stajac si¢ podmiotem fantastycznych wizji nie tylko o jego
milosci 1 przywigzaniu do Polski, lecz takze jawnie antypruskiej postawie.

W pismach instruktazowych na temat urzadzenia obchodéw kopernikowskich
pouczano kierownikdéw Kot Teatralnych, aby po referacie poswigconym zyciu
i dzielu uczonego (wedle przygotowanych materiatow) inscenizowac¢ jednoak-
towy dramat Jozefa Szujskiego Mikolaj Kopernik. Autor poradnika poleca, aby
inscenizowac zwlaszcza jedng sceng, w ktore;j:

zjawia si¢ ksiaze pruski i doradza Kopernikowi zdrade Polski, ale mistrz odrzuca
niecng propozycje, a przybywajaca sita or¢zna Polska gasi tlejacy bunt luterski,
bardzo dramatyczne i bardzo teatralne jest to starcie si¢ i zmagania dwoch pra-
dow, polskiego i pruskiego, ktore rozstrzyga prawa, pickna dusza Kopernika na
strong Polski (Zarski 1923: 107).

Po spektaklu powinna nastgpi¢ deklamacja wiersza Konopnickiej Mikotaj
Kopernik 1 $piew piesni patriotycznych wraz z widownia. Ci, ktérzy nie maja
warunkow, aby odegra¢ fragment sztuki Szujskiego, powinni — jak radzi instruk-
tor — zainscenizowaé zywy obraz, wzorowany na stynnym dziele pedzla Matejki.

Oczywiscie, obchody ku czci Kopernika najhuczniej obchodzono w rodzin-
nym miescie astronoma. Obszerne sprawozdanie z dwudniowych uroczystosci za-
mieszczone na famach czasopisma ,,Uranja” nie pozostawia watpliwosci, ze wtodarze
miasta nie szczedzili trudu, aby zamanifestowa¢ podziw dla stynnego astronoma
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i udowodni¢ jego patriotyczng postawe. Miasto zostato udekorowane flagami, za$s
w oknach domdéw umieszczono portrety uczonego. Uroczystosci, na ktére licznie
stawili si¢ przedstawiciele wladz panstwowych, rozpoczely sie mszg. Po jej za-
konczeniu nastapito (przy wtorze armatnich wystrzatdéw) odstonigcie tablicy pa-
migtkowej na domu Kopernika, a na koniec przemaszerowano pod jego pomnik.
W wygtaszanych pod ratuszem przemowieniach podkreslano, ze w obchodach
,»ha czes¢ wielkiego polskiego uczonego” mentalnie ,,bierze udziat cywilizowany
swiat caty”, ktory czci ,,dzien narodzin naszego genialnego rodaka”. Rozwiewa-
no takze wszelkie watpliwosci dotyczace jego pochodzenia — gldéwna cze$¢ aka-
demii po$wigcono referatowi profesora Sirkerimajera ,,Kopernik jako obywatel
1 patrjota [sic!]”. W swoim wystapieniu wybitny znawca i badacz zycia uczonego
przedstawiat ,,wyniki ostatnich badan swoich nad kwestja [sic!] narodowosciowa
1 genealogiczng astronoma torunskiego” (E. S. 1923: 4).

Widowiska kulturowe ku czci bohaterow miaty zazwyczaj podobny scena-
riusz, ktoéry niewiele zmieniat si¢ z biegiem czasu i, co wigcej, niewiele roznit sie
od scenariuszy podobnych do obchodow w innych krajach — zmieniali si¢ bohate-
rowie 1 wydarzenia, ale nie sposob ich przedstawiania. Nie zmienialy si¢ rowniez
intencje. Bez wzgledu na moment historyczny i1 uwarunkowania polityczne orga-
nizatorzy tych widowisk potrafili doskonale wykorzystac¢ ideologiczny potencjat
obchodow i za ich pomocg wzbudza¢ okreslone emocje i promowac pozadane
postawy i dziatania. W Polsce promowana poprzez te widowiska idea skonsoli-
dowanego w swych myslach i czynach narodu byla splotem romantycznego za-
patrzenia w przesztos¢ i pragnienia wkroczenia w przysztos¢. Modernizujaca si¢
Polska szukata oparcia w romantycznej symbolice i otwierala si¢ na jednos$¢ naro-
du ponad wszelkimi podziatami. Bo przeciez teatry ludowe widziaty jako swojego
odbiorce nie konkretng grupg spoteczna, ale po prostu zjednoczony nardd. Jak
utopijny byt to projekt, dowodzi juz cho¢by zmieniajacy si¢ z czasem panteon
narodowych bohateréw. Legenda kulturowa jest bowiem ,,tworem dynamicznym
1 wielofazowy, a jej cykl — jak podkresla Grzegorz Kowal — obejmuje nie tylko
narodziny, erozj¢ i zanik, lecz takze ewolucj¢ paradygmatdéw” (Kowal 2014: 7).
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Summary

This article deals with the phenomenon of cultural performances in honor of great heroes,
which created and maintained a patriotic tradition in Poland at the turn of the century. These perfor-
mances are presented as a result of a political project that was conceived as a didactic and persuasive
action. Their goal was to try and create a new society, a new community united by the idea of a free
and strong Poland.
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Beata Tarnowska, Tel Awiw — Jerozolima. Literackie kreacje przestrzeni miej-
skiej, Wydawnictwo Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego w Olsztynie,
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Ksigzka Beaty Tarnowskiej zatytulowana Tel Awiw — Jerozolima. Literac-
kie kreacje przestrzeni miejskich — jest zbiorem artykutow, ktore taczy przede
wszystkim zainteresowanie badaczki rozmaitymi formutami obecno$ci wskaza-
nych miast w tekstach literackich. Autorka wybrata dwa, nader znaczace o$rodki
— Tel Awiw i Jerozolime, siegajac przy tym do bardzo réznych utworéw napisa-
nych przez twoércow polsko-zydowskich (Maurycy Szymel, Anda Eker), przez
catkiem odrgbny w polskiej literaturze powstatej poza krajem glos Leo Lipskiego
czy wspolczesnie piszaca Renate Jabtonska, po autorow tworzacych po hebraj-
sku (Natan Alterman, Awot Jeszurun, Jehuda Amichaj, Amos Oz). Skonstruowana
oryginalnie porownawcza perspektywa pozwolita przesledzi¢ badaczce zarowno
sposoby opisania miejskich przestrzeni, ich obecnos$¢ wspotksztattujacag omawia-
ne teksty, jak 1 uzyska¢ bardzo interesujacy efekt — swoistej wielokrotnosci kom-
paratystycznej. Wielokrotnos¢ te dostrzegamy nie tylko wowcezas, gdy Tarnowska
konfrontuje odmienno$¢ obu miast — obchodzacego niedawno stulecie powstania,
nowoczesnego Tel Awiwu i wielowiekowej, tradycyjnej Jerozolimy — wzmacnia
ja zestawianie bardzo réznych dziet. Chodzi przy tym o odrgbno$¢ uzywanych
jezykow zapisu literackiego, jak réwniez o réznorodne formy gatunkowe — od
poezji przez esej czy felieton po fikcjonalng i autobiograficzng proze.

Tarnowska rozpoczyna refleksje nad zwigzkami miejskiej przestrzeni Tel Awi-
wu z utworami autoréw piszacych w jezyku polskim, uktadajac kolejne rozdziaty
wedle chronologii. Do pierwszych proponowanych analiz wybiera badaczka teksty
liryczne dwojga poetow, waznych tworcow literatury polsko-zydowskiej. Oboje au-
torow taczylo przekonanie i sympatia dla idei syjonizmu, cho¢ — w przeciwienstwie
do Andy Eker — Maurycy Szymel nigdy nie odwiedzit Erec Izrael. Konfrontujac
wyobrazenia oraz zapisy obecne w poezji Szymla i Eker, badaczka zwraca uwage
na elementy ksztattowania obrazu miasta, takie jak charakterystyczna (rowniez dla
owczesnej hebrajskiej literatury) warstwa metaforyczno-symboliczna: wyrazista
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kolorystyka, np. biel zwigzana z specyficzng architekturg Bauhausu czy btekit nie-
ba i morza — barwy taczace si¢ z kolorystyka wykorzystywana w ruchu syjonistycz-
nym. Dostrzega réwniez krytyczne spojrzenie Maurycego Szymla ewokujacego
funkcjonowanie zwyczajnosci przysztego zydowskiego panstwa, przysztosci zwig-
zanej nie tyle z urzeczywistnionym ideatem, ile z pojawieniem si¢ zjawisk znanych
innym spoteczenstwom, m.in. negatywnych podzialow wspoélnoty, istnienia prze-
mocy obecnej w przestrzeni publicznej. Przyznam, iz doceniajac zamyst badaczki
— do tego rozdzialu mam bodaj najwigcej zastrzezen. Od drobnej uwagi dotyczacej
daty urodzin Szymla (ustalony, w przywotanej zreszta w przypisie ksigzce — rok
1904, a nie: 1903) czy pisowni imienia poety (zawsze: Maurycy — nie: Mosze)
po bardziej ogdlng uwagg. Ot6z autorka siega tylko po jeden wiersz Szymla — nie
analizujac jego pozostalych lirykéw odnoszacych si¢ do imaginowanego pejzazu
wymarzonej ojczyzny (cho¢, to prawda, nie dotyczyly one raczej miejskich prze-
strzeni). Zabrakto tu tez chyba kilku zdan wigcej o dokonaniach — cho¢ badaczka
wspomniata o samych tworcach — hebrajskich autoréw okre§lanych mianem ,,poetow
Tel Awiwu” — Meira Wizeltira czy Arie Siwana. Czytelnik oczywiscie moze zesta-
wi¢ samodzielnie (i to mam za wielka zalete ksigzki!) — opisane polsko-zydowskie
poetyckie utwory dotyczace Tel Awiwu z tekstami tworcoOw piszacych po hebrajsku
— gdyz Beata Tarnowska w kolejnych rozdziatach omawia zarowno dokonania Na-
tana Alermana, jak i Awota Jeszuruna. Kuszaca wydaje si¢ jednak perspektywa po-
rownania tekstow roznojezycznych, podobnie jak siegnigcie po inne jeszcze utwory
powstale w jezyku polskim (jak choc¢by krotko tylko w przypisie przywolane przez
autorke reportaze Ksawerego Pruszynskiego).

Drugi rozdziat ksigzki poswigca badaczka prozie Leo Lipskiego — labirynto-
wej konstrukcji miejskiej przestrzeni, jaka stworzona zostala w opisach Tel Awi-
wu — Jaffy przez autora Piotrusia. Swietna analize specyficznego rodzaju struk-
tury spacjalnej, wspotksztattujacego nastrdj gestej, wyrazistej narracji Lipskiego
— przedstawita Tarnowska bardzo przekonujaco. Badaczka niezwykle umiejetnie
zestawita 1 skonfrontowala réznice w kreacji obszaréw miejskich, zwracajac
uwage na ambiwalencje¢ ich warto$ciowania oraz hybrydyczng natur¢ przypisang
Tel Awiwowi przez tworce tak waznej dla polskiej literatury prozy. Osobliwg, nie-
jednorodng, niebywale splatang i nasycong obecnoscig nie tylko ludzi, lecz takze
zwierzat przestrzen bardzo precyzyjnie pokazuje autorka jako element wspot-
ksztaltujacy catos¢ mikropowiesci Lipskiego. Interesujace — co Tarnowska sygna-
lizuje jedynie w przypisie — sa zapisy recepcji innych jeszcze tworcoéw piszacych
po polsku w Izraelu (Violi Wein czy Elego Barbura) — podkreslajacych osobli-
wos¢ tak mieszanki architektonicznej nowoczesnego, nadmorskiego miasta, jak
i specyfike jego atmosfery nietatwej do akceptacji (a moze tak po prostu pisza ci,
ktorzy juz jako dorosli przybyli do Erec z europejskiej diaspory i dlatego, przy-
wykli do innych por roku, z takim trudem akceptuja mikroklimat Tel Awiwu?).

Dwa kolejne $wietne rozdzialy poswigcone zostaly utworom Renaty Jablon-
skiej — zarowno poetyckim, jak i prozatorskim, tak powstatym w jezyku hebraj-
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skim, jak i tych napisanych po polsku. Traktujgc Tel Awiw jako przestrzen zado-
mowienia pisarki pochodzacej z Lodzi, badaczka bardzo finezyjnie wydobywa
z lirycznych pejzazy pojawiajacych sie w wierszach Jabtonskiej charakterystycz-
ne postrzeganie miasta — nazywanego czg¢sto ,,tym miastem”. Analizujac narracje¢
opowiadania Miasto czy napisane po hebrajsku poezje, Tarnowska wskazuje na
rodzaj ewolucji postrzegania miejsca egzystencji, na swoiste dla poetki sposoby
,»O0swajania” miasta — zmiennego, hatasliwego, nerwowego, funkcjonujacego na
wzdr nowoczesnej metropolii 1 jednoczesnie $cisle zwigzanego ze §wiatem na-
tury, z racji nadmorskiego potozenia zjednoczonego niejako organicznie z przy-
roda. Inny jeszcze wyrazny trop, ktory pojawia si¢ w utworach Jabltonskiej, to
precyzyjnie wskazywana przez badaczke swoista dwoisto$¢ miejskich przestrzeni
— tej, w ktorej pisarka wyrosta, i tej, w ktorej przyszto jej pozniej zy¢. Obecnosé
tej podwojnej wersji pejzazu/krajobrazu dostrzec mozna — i warto o tym pamigtacé
—réwniez w miedzywojennej tworczosci autorow polsko-zydowskich.

Kapitalnym pomystem interpretacyjnym zastosowanym do analizy tekstow
roznych autorow (Leo Lipskiego, Renaty Jabtoniskiej, Natana Altermana, Amosa
Oza) jest wykorzystanie przez badaczke kategorii mato dotychczas uzywanych
przez literaturoznawcoéw. Zwraca uwage na to, iz do§wiadczenie miejskich prze-
strzeni zawsze pozostaje multisensoryczne, zas$ istotnymi elementami literackiego
zapisu s3 w omawianych przez nig utworach wrazenia zmystowe inne niz wzro-
kowe postrzeganie $wiata. Zarowno olfaktoryczne, jak i audialne $wiaty wspot-
ksztaltujg kreacje przestrzenne tak Tel Awiwu, jak i Jerozolimy i obecne sa w do-
konaniach wielu tworcow, co znakomicie wydobywa autorka ksigzki w finezyjnie
przeprowadzonych analizach utwordw.

Kolejne rozdzialy poswigcone zostaly wybranym przez Tarnowska dzietom
pisarzy jezyka hebrajskiego. Autorka zajmuje si¢ dorobkiem dwoch autorow tzw.
drugiej generacji, to znaczy tych, ktorzy urodzili si¢ jeszcze w krajach europej-
skiej diaspory (Natan Alterman, Awot Jeszurun) oraz tekstami dwoch tworcow
przynaleznych do generacji okreslanej mianem ,,pokolenia panstwa” (Jehuda
Amichaj, Amos Oz). Siedem rozdziatéw sktadajacych si¢ na drugg czes¢ tomu
utozone zostato w nader interesujacej perspektywie porownawczej — odnoszacej
si¢ do wskazanych w tytule miast. Dzi¢ki takiej optyce obejmujacej wielorakie
spojrzenia na oba miasta badaczka uzasadnia wazne wtasne konstatacje, wykazu-
jac, iz topos przeciwstawiania Jerozolimy i Tel Awiwu stanowi jeden z fundamen-
tow nowoczesnej literatury hebrajskie;.

Utwory tak prozatorskie, jak i poetyckie Natana Altermana, uznawanego
przez badaczy za jednego z najwazniejszych ,,poetow Tel Awiwu”, stajg si¢ dla
Tarnowskiej przedmiotem rozwazan dotyczacych specyficznej sfery dzwigkowe;j
(wg Rodawaya — soundmarks) charakteryzujacej nie tylko geograficzna, lecz tak-
ze kulturowg specyfike miasta. Tel Awiw zyskat w tych subtelnych i precyzyj-
nych interpretacjach inne jeszcze oblicze — przestrzeni zapisanej w jednej z faz
rozwoju — w epoce transformacji, czasie gwattownych, dynamicznych przeobra-
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zen oblicza mtodego miasta, ktore zyskiwato catkiem odmienny wymiar — prze-
ksztalcane w nowoczesng metropolig.

Bardzo interesujaco zestawita badaczka miasta obecne w tworczosci Awota Je-
szuruna — Krasnystaw oraz Tel Awiw. Tu znow przestrzen zapisana w literackich
utworach zyskuje podwojne oblicze — zarowno gdy chodzi o obecne w poezji Je-
szuruna obrazy obu miejsc, jak 1 wplatane przez poete w jezyk hebrajski wyraze-
nia ,,obce”, czyli pojedyncze polskie lub jidyszowe stowa, niejako aktualizujace
dziedzictwo wielojezycznosci europejskiej diaspory, wspotksztattujace réwniez
nowoczesng literature hebrajska. Wybor, jakiego dokonat tworca, jednoznacznie
wskazuje rozdzielno$¢ $wiatow — aktualne ,,tu” egzystencji — skontrastowane z me-
tonimicznym ,,tam” obejmujacym dawniejsze — w biograficznym do$wiadczeniu
poety — polskie przestrzenie. Jeszurun uzywajac nazw geograficznych odnosi je bo-
wiem takze do porzadku wiasnego istnienia — Tarnowska bardzo trafnie sigga tu
po okreslenie ,,miejsce przesunigte” (za Czerminska), przywotujac celnie poczatek
wiersza Na ziemi, w ktorym spotykamy takie okreslenie translokacji podmiotu:

[...] Dzisiaj, 14 pazdziernika 1925 roku, przybytem
do naszej ziemi i oddalitem si¢ od waszej ziemi. Bo dzisiaj Polska to Erec
Israel. (s. 122)

Liryka Jeszuruna jest rowniez dla badaczki materig pozwalajaca zobaczy¢
przeobrazanie miejskich przestrzeni Tel Awiwu. Postrzegane przez tworce ide-
alizujgcego poczatki istnienia miasta dawne konstrukcje stajg si¢ tematem wielu
wierszy poswigconych zmianom, wyburzaniu starszych i wznoszeniu nowych bu-
dowli. Poeta ubolewa nad zanikaniem Tel Awiwu wczesnych lat XX wieku, gdy
charakter miasta — dzigki wspotistnieniu nowoczesnych budowli i starszych do-
mow — posiadal pewne cechy bezpowrotnie utraconych miejsc sztetlowej diaspo-
ry. Modernizujacy si¢ Tel Awiw traci swa osobliwa, sakralizowang w niektorych
tekstach, poprzez przywolywanie europejskiej przesztosci, tozsamos¢ — zysku-
je coraz bardziej modernistyczne oblicze, przybiera ksztalt ptynnego, ciagle na
nowo ustanawianego miejsca, Scisle ztagczonego z rytmem XX-wiecznej formuty
nowoczesnej (i ponowoczesnej) miejskiej egzystencji.

Beata Tarnowska siggajac po poezje Jehudy Amichaja, wskazuje (za Ziva
Ben-Porat), iz jego odnoszgca si¢ do Jerozolimy liryka realizuje historyczny mo-
del przedstawiania tego, dla wielu kultur i religii $wigtego, miasta. Sposoby po-
strzegania i zapisywania istnienia jerozolimskich muréw, budowli, kamiennych
konstrukcji taczg sie — co §wietnie pokazuje badaczka — z przywotaniami dziejow
dawniejszych. Kamienie Jerozolimy manifestuja na rozmaite sposoby nasycenie
przesztoscia, zyskuja osobliwy temporalny wyraz w optyce Amichaja, taczac
$wiaty umartych i zywych. Badaczka bardzo trafnie okresla ambiwalencje, jaka
towarzyszy temu zjawisku — warto§ciowanie w liryce Amichaja kamienia jako
budulca domoéw, alei, grobow. Miasto Jerozolima nalezy wszak do tych bardzo
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palimpsestowych przestrzeni, gdzie wszystko, co si¢ rozpoczyna, ma juz jakie$
wczesniejsze fundamenty. Okreslana jako ,,morze pamigci” i ,,morze zapomnie-
nia” (s. 177-178) miejska przestrzen w specyficzny sposob uniewaznia podziat na
zmartych/zmartwychwstatych i zyjacych, kamienna, materialna Jerozolima kaz-
dym niemal elementem odsyta obserwatora w sfere sensow metafizycznych. Inna
jeszcze Jerozolima, postrzegana jako miasto wcielone w figure kobiety, zyskuje
posta¢ wieloraka, manifestuje swa wieloksztaltng obecnos¢, wewnetrzne zrozni-
cowanie — co w bardzo precyzyjnej analizie wiersza ,,**Miasto bawi si¢ w chowa-
nego posrod swoich imion” — §wietnie przedstawia badaczka.

Dwa ostatnie rozdziaty po$wigca Tarnowska prozie Amosa Oza — ze wszyst-
kich autorow jezyka hebrajskiego chyba najbardziej znanej polskiemu czytelniko-
wi. Koncentrujac si¢ na strukturze fabularnej powiesci Moj Michat, badaczka zaj-
muje si¢ przede wszystkim obecnoscig Jerozolimy w narracji. Przestrzen miasta
jest bowiem niezwykle istotnym elementem wspolksztattujacym catosé, zwlasz-
cza wowczas, gdy bohaterka-narratorka niejako wchodzi w dialog z miastem
(znéw — miastem postrzeganym jako figura kobiety). Jerozolima w tej opowie-
$ci staje si¢ nie tylko miastem konkretnym, funkcjonujacym w latach 50. XX wieku,
lecz takze forma swoistej putapki, zatrzasniecia w murach, zamknigcia w niezwy-
kle melancholijnej przestrzeni. Pojawia si¢ tu takze osobliwe podwojenie miejsc
— tesknota bohaterki zyskuje obecne w marzeniach konkretne nazwy — Gdanska/
Danzig traktowanego jako pars pro toto europejskich przestrzeni, zas przywota-
ne wyliczenia arabskich toponiméw wspomagaja konstruowanie jerozolimskiej
przestrzeni jako klaustrofobicznego §wiata otoczonego przez zagrozenie i niebez-
pieczenstwo. Ostatni rozdziat poswigca badaczka opisowi dzwigkowego pejzazu
Jerozolimy obecnego w roznych tekstach Amosa Oza. Tarnowska trafnie wydo-
bywa to, co w prozie Oza zyskuje cechy audialnej charakterystyki, specyficznej
wlasnie dla Jerozolimy — np. dostrzegajac osobliwy wymiar ciszy (brak szumu
samochodoéw w miejskiej przestrzeni), faczacej si¢ z jednej strony z poczuciem
zamkniecia, z drugiej za§ — ciszy odsylajacej do sakralnej sfery wyjatkowego
miasta, czy wskazujac na metaforyczny sens obecnos$ci na terytorium nasyconym
elementami orientalnymi — dzwigkéw muzyki Schuberta i Chopina.

Korzystanie z réznych narzedzi tak kulturowej poetyki literatury, jak i z mato
jeszcze stosowanych w badaniach nad literaturg kategorii (sfera sensualna,
zwlaszcza obecno$¢ zapisOw wrazen audialnych oraz olfaktorycznych) sprawia,
iz ksiazka Beaty Tarnowskiej jest jedng z bardzo interesujacych propozycji ba-
dawczych. Autorka taczy rowniez swoje rozwazania dotyczace obecnosci miej-
skich przestrzeni w roznogatunkowych utworach literackich z zagadnieniami
ksztaltowania tozsamosci podmiotéw wypowiadajacych si¢ — zarowno w utwo-
rach napisanych w jezyku polskim, jak i hebrajskim. Dotyka przy tym (ciagle
jeszcze mato zbadanej) problematyki literatury polsko-zydowskiej oraz — takze
stabiej znanej polskiemu odbiorcy — wspotczesnej literatury powstatej w jezyku
hebrajskim. Uwazam, iz praca ta staje si¢ dla nas kolejnym elementem, waznym



326 Recenzje

w rozwazaniach nad nowoczesng tozsamoscig zydowska oraz jej wschodnioeuro-
pejskimi powigzaniami.

Autorka podzielita ksiazke na dwie czgsci — kierujac sie kryterium jezykowym;
oddzielita tworczos$¢ autoréw piszacych po polsku i po hebrajsku. Za wielka i godna
podkreslenia zalet¢ ksigzki uwazam zamieszczenie cytatow rowniez w jezyku ory-
ginalu — dwujgzyczne prezentowanie przywotywanych utworow (zwlaszcza gdy nie
istniejg ich polskie thumaczenia) ciggle jeszcze nie stato si¢ oczywistym standardem.

Ow wspomniany wczesniej jezykowy, a nie terytorialny (Tel Awiw — Jerozo-
lima) porzadek mozna jednak zestawiac takze inaczej — czytajac w pordwnawczej
perspektywie wszystkie omawiane utwory, ktore dotyczg jednego z miast (Tel Awi-
wu) —uktad ksigzki oraz jej kompozycja pozwalaja na taki tryb lektury. Dostrzega-
my jednak wowczas pewien brak — chcialoby si¢ poprosi¢ znakomitg znawczynie
tematu o kolejnych kilka rozdziatow — takich, w ktorych pojawilyby si¢ analizy
dziet (sygnalizowanych jedynie czasem w przypisach) dotyczacych przestrzeni Je-
rozolimy, a powstatych w jezyku polskim (od catej plejady z okresu dwudziestole-
cia, m.in. Ksawerego Pruszynskiego, Antoniego Ferdynanda Ossendowskiego, Ma-
rii Kuncewiczowej, Hanny Mortkowicz czy innych) przez obecny w dziedzictwie
polskiej poezji cykl jerozolimskich wierszy Witadystawa Broniewskiego czy nawet
powojenng proze Artura Sandauera. OczywiScie nie mozna wymagac, by autorka
ksigzki zajmowata si¢ wszystkimi literackimi dokonaniami zwigzanymi w Tel Awi-
wem i Jerozolima. Uwaga ta zadng miara nie jest krytyka pracy Beaty Tarnowskie;j;
jest raczej zyczeniem czytelnika, ktory otrzymawszy tak $wietnie napisang, pelng
precyzyjnych analiz i oryginalnych interpretacji prace, chcialby moc zapoznac si¢
z jeszcze obszerniejszg refleksja znakomitej badaczki, dotyczaca literackich zapi-
sow zwigzanych z tak waznymi rowniez dla historii polskiej kultury miastami.

MIROSEAW SEAPIK DOI 10.31648/pl.4732
https://orcid.org/0000-0001-9823-4224
Autor niezalezny

Zbigniew Chojnowski, Pétnocne miniatury krytyczne: Odcienie kultury lite-
rackiej na Warmii i Mazurach, Wydawnictwo Uniwersytetu Warminsko-Ma-
zurskiego w Olsztynie, Olsztyn 2018, ss. 714; Pétnocne miniatury krytyczne:
Koloryty ziem pruskich i varia, Wydawnictwo Uniwersytetu Warminsko-Ma-
zurskiego w Olsztynie, Olsztyn 2018, ss. 676.

Na szersze podsumowanie swojego dorobku literaturoznawca decyduje si¢
z kilku powodow. Czasem, by tylko spojrze¢ na przesztos¢ z dtuzszej perspekty-
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wy, innym razem po to, by nie utraci¢ czego$ waznego i by podzielic¢ si¢ swoja
refleksja z zainteresowanymi. Bywa, ze precyzyjna kwerenda i spojrzenie na do-
robek kilku dekad daje mu nowy obraz w szerszym i jednoczes$nie odkrywczym
kontekscie historyczno-spotecznym, rowniez jesli chodzi o kulture literacka.
Bywa tez, ze dokonujac takiego podsumowania, zauwaza istotng zmiang w swo-
im spojrzeniu na wydarzenia sprzed lat i dekad, na osoby i ich tworczos¢. Wigzaé
to si¢ moze rowniez ze zmiang podejscia do kategorii stanowigcych podstawe
wczesniejszych rozpoznan.

Kiedy natomiast ma do dyspozycji setki napisanych przez siebie tekstow, nie
mniej opisanych wydarzen literackich i... tysiace nazwisk, to staje przed wyjat-
kowym wyzwaniem. Takiego wlasnie wyzwania podjat si¢ prof. Zbigniew Choj-
nowski, gromadzac w dwoch obszernych tomach teksty bedace efektem uprawia-
nej przez niego (jak to sam okreslit we wstepie) ogdlnopolskiej i towarzyszacej
krytyki literackiej na przestrzeni prawie czterech ostatnich dekad.

Mamy oto przed soba dwie pozycje ksigzkowe bedace poczatkiem cyklu
— Potnocne miniatury krytyczne. Jedna zostata zatytutowana Odcienie kultury lite-
rackiej na Warmii i Mazurach, druga Koloryty ziem pruskich i varia. Obie razem
licza okoto 1400 stron i zawieraja kilkaset tekstow, w wigkszosci niedtugich szki-
coOw, recenzji, not, glos, rozmow i relacji. Autor nie sugeruje kolejnosci tomow.
Mimo to oba stanowig przemyslany i klarowny uktad pozwalajacy przesledzic¢
w konkretnym okresie rozwdj oraz przemiany $rodowiska literackiego nie tylko
Warmii i Mazur, lecz takze (tu w duzo mniejszym stopniu) Suwalszczyzny. Jed-
noczesnie mamy mozliwos¢ wiekszos$¢ z tekstow potraktowac ,,autonomicznie”,
jako osobne opisy, szkice lub recenzje, a nawet rozmowy, ktore si¢ do tej pory
nie zdezaktualizowaty. Dodatkowo interesujace jest tu spojrzenie w kontekscie
spoteczno-literackim na ewolucje w interpretowaniu kilku poje¢, m.in. — regiona-
lizmu, prowincji oraz pogranicza. ,,Zgadzam si¢ ze stwierdzeniem, ze »prowin-
cja« jest bardziej zjawiskiem umystowym niz geograficznym” — pisze we wstepie
Zbigniew Chojnowski.

Tom Odcienie kultury literackiej na Warmii i Mazurach sktada si¢ z pigciu
glownych rozdziatéw 1 wstepu. Pierwszy rozdziat zatytutowany Literatura z War-
mii i Mazur po 1980 stanowig gtdéwnie nawigzania do twdrczosci autorow z regio-
nu. Chociaz niejako z tta przebija refleksja nad istnieniem olsztynskiego $rodo-
wiska literackiego. Jako krytyk literacki autor Blizniego swego debiutuje w 1982
roku recenzja debiutanckiego tomu Zrosty Kazimierza Brakonieckiego. W tej lite-
rackiej podrozy znalazto si¢ miejsce nie tylko dla pisarzy z Warmii i Mazur cenio-
nych (i docenianych) przez Zbigniewa Chojnowskiego, lecz takze i dla, mniej lub
bardziej, kontrowersyjnych, cho¢by dla Zbigniewa Nienackiego, Henryka Panasa
lub Jozefa Jacka Rojka. Autor kilkakrotnie wraca do twoérczosci kilkorga wspot-
czesnych autorow, ktoérzy majg juz trwale miejsce nie tylko na literackiej mapie
regionu. Sa to m.in. Alicja Bykowska- Salczynska, Erwin Kruk, Kazimierz Bra-
koniecki, Zenon Ztakowski, Bogdan Citko 1 Wojciech Marek Darski.
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Peryferyjnos¢ w poezji najnowszej ma wiele imion” — pisze Zbigniew Choj-
nowski w tekscie By¢ na peryferiach, konczacym pierwszy rozdzial, w ktorym na-
wigzuje do znanych autoréw tworzacych na prowingji. ,,Bronitbym jednak peryfe-
ryjnosci $wiadomej siebie, bo tak oto przejawia si¢ poczucie realizmu, poglebiaja
si¢ oznaki zdawania sobie sprawy z tego, ze nie w Polsce decyduja si¢ losy $wiata”.

Rozdziat drugi, zatytutowany Z kroniki literackiej Warmii i Mazur 1980-2017,
to okoto 130 datowanych, krotkich tekstow, w ktorych znamienny okazuje si¢ po-
czatkowy — Sprzeciw z datg 6 grudnia 1980. Tymze tekstem Zbigniew Chojnow-
ski daje pierwsze §wiadectwo uzyskiwania statusu $wiadomego uczestnika zycia
literackiego. Jak informuje we wstepie — jest to rowniez rok jego ,,wstapienia
w doroste zycie” (miatl bowiem wtedy 18 lat). Zatem t¢ przygode rozpoczat bar-
dzo wczes$nie. Wspomniany tekst jest niewesotym opisem sytuacji Owczesnego
,,olsztynskiego narybku pisarskiego”. Natomiast wszystkie $wiadczg o statym za-
angazowaniu autora w zycie literackie regionu i traktowaniu opisywanych przez
siebie zjawisk jako nie mniej waznych od tego, co w tym samym okresie dziato
si¢ w dziedzinie literatury poza regionem, rowniez w tak zwanym centrum.

Z rozdzialem drugim Zbigniew Chojnowski wkracza juz co prawda na Su-
walszczyzng, jednak uwaznie nalezy si¢ wezytaé w pierwszy zamieszczony tu
tekst, by temat lub wymienione osoby skojarzy¢ z tym regionem. Wszak tytul roz-
dziatu to Suwalskie koneksje literackie. Za$§ niedlugi szkic nawigzuje do monogra-
fii zycia Monteskiusza' autorstwa Pawta Matyaszewskiego i zatytulowany zostat
Wielki cztowiek z prowincji. Matyaszewski szuka w dziele autora Listow perskich
odpowiedzi na pytania, ktore stawia rowniez Zbigniew Chojnowski i ktore stano-
wig jeden z najwazniejszych elementéw ideowego — by tak rzec — podtoza obu
toméw Poinocnych miniatur... Prowincja, warto$¢ i wartoSciowanie prowincji.
W tym konteks$cie jako wymowna jawi si¢ refleksja:

W sukurs przychodzi spostrzezenie samego Monteskiusza, ktory zauwazyl, ze spo-
teczno$¢ prowincjonalna ,,rzadko docenia czyjas$ prawdziwa warto$¢”. Nieumie-
jetnos¢ ogladu niejako od zewnatrz, poza emocjami, uprzedzeniami, skutkuje
niedorozwojem. Prawidtowosci te uzmystawiaja, dlaczego Monteskiusz, cho¢
tak wiele zawdzigczal Gaskonii, uznanie zdobyt dzigki Paryzowi (s. 504-505).

W tymze rozdziale znajdujemy tez przyczynki do rozwazan na temat kul-
turowego pogranicza i jednym z nich moze by¢ praca grupy literaturoznawcow
z Uniwersytetu Rzeszowskiego zatytutowana Pogranicze kulturowe (odrebnosé
— wymiana — przenikanie — dialog)?*. Rowniez w ,,pogranicznym” konteks$cie
przywolywany zostaje, tworzacy w Wilnie, poeta Romuald Mieczkowski. Krotki
szkic o nim rozpoczyna taki akapit:

' P. Matyaszewski (2011), Podroz Monteskiusza. Biografia przestrzenna, Lublin.
2 Pogranicze kulturowe (odrebnos¢ —wymiana — przenikanie — dialog) (2009), red. O. Weretiuk,
J. Wolski, G. Jaskiewicz, Rzeszow.
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Kiedy myslimy o wspotczesnej literaturze polskiej, mamy na uwadze utwory pi-
sane w kraju i na emigracji. Zapominamy jednak, ze do naszego dziedzictwa
nalezg takze dzieta Polakow, tworzacych za wschodnig granicg (s. 530).

Suwalskie koneksje to takze znani pisarze, ktorzy byli z tym regionem zwigza-
ni w mniejszym lub wigkszym stopniu. Badz si¢ tu rodzili, badz tez te kraing sobie
upodobali. Sg to przede wszystkim — Czestaw Mitosz, Zbigniew Herbert i Leszek
Aleksander Moczulski. Ale biorac pod uwage zwiazki tych poetow z Suwalszczy-
zng, trudno jest o nich mowic¢ bez przywotywania osoby i dzialalno$ci Zbigniewa
Faltynowicza. Nie mozna przeciez w takich rozwazaniach pomina¢ jego cennych
publikacji, m.in. Wieczorem wiatr: Czestaw Mitosz i Suwalszczyzna®, Dla Mito-
sza: Suwaltki — Krasnogruda®, Podréze bliskie: Zbigniew Herbert i Suwalszczy-
zna (2008)°. Do tych ksiazek si¢ odnosi Zbigniew Chojnowski roéwniez w szkicu
Mitosz i Suwalszczyzna. Jednak o koneksjach znanych poetow z Suwalszczyzng
pisat nie tylko suwalczanin, lecz takze pisali inni autorzy — autor Blizniego, swe-
go przywoluje m.in. monograficzng publikacje zatytutowang Czestawa Mitosza
., potnocna strona™®.

Nalezy dodac¢, ze w ciagu ostatnich czterech dekad Zbigniew Chojnowski nie
obserwowat zycia literackiego Suwalszczyzny 1 wschodnich Mazur ,,zza biurka”.
Przeciwnie — byl i jest jego czynnym uczestnikiem, i jako recenzent, i jako go$¢
wydarzen literackich. W latach 90. m.in. systematycznie uczestniczyt w gotdap-
skich ,,Jesiennych Dniach Literatury”. To w potowie lat 90. opublikowat tekst
Suwalszczyzna literacka ujety rowniez w rozdziale Suwalskie koneksje literac-
kie. Wtedy zauwaza: ,, Tradycje literackie Suwalszczyzny sg ubogie” (s. 528) oraz
,»lutejsze zycie literackie nabrato dynamiki dopiero w latach osiemdziesiatych”
(s. 528).

Przedostatnim tekstem rozdziatu Suwalskie koneksje literackie jest szkic Opi-
nieo,,Jacwiezy”. Tytulmoze nie sygnalizuje znaczacej wagi dotknigtego tu proble-
mu, jest to jednakowoz refleksja o tym, jak wiele stracito zycie kulturalne Suwatk
1 Suwalszczyzny w chwili, gdy ten periodyk zostal zlikwidowany w 2007 roku.
,»Irudno sobie wyobrazi¢ wspotczesny ruch regionalny bez »Jacwiezy«” — pisze
Zbigniew Chojnowski. W wydanej w 2015 roku przez Bibliotek¢ Publiczng im.
Marii Konopnickiej w Suwatkach Bibliografii zawartosci czasopisma ,,Jacwiez”
(1986—-2007) odnotowano 1017 pozycji. Konkluzja moze by¢ réwniez taka: jak
wiele traci kazde srodowisko kulturalne w obliczu likwidacji takich pism.

Wyrazem osobistego i osobnego podejscia do tzw. ,,wielkich stow” jest roz-
dzial przedostatni zatytulowany Notatki do Catosci. To niespetna 30 tekstow,

3 Z. Faltynowicz (20006), Wieczorem wiatr: Czestaw Milosz i Suwalszczyzna, Suwalki.

4 Z. Fattynowicz (2006), Dla Mitosza: Suwatki — Krasnogruda, Gdansk.

3 Z. Faltynowicz (2008), Podroze bliskie: Zbigniew Herbert i Suwalszczyzna, Suwalki.

¢ Czestawa Milosza ,,pélnocna strona” (2011), red. M. Czerminska, K. Szalewska,
Gdansk.
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z ktorych cze$¢ ukazata si¢ w ,,Nowym Nurcie” do 1996 roku (az do zamknigcia
tego pisma): ,,Chodzi o uswiadamianie i budowanie w sobie tresci stow nazywa-
nych wielkimi, ale tak, by nie byly one jedynie odswietne 1 wtasciwe w podnio-
stych sytuacjach, lecz wyrazaly si¢ w codziennos$ci” (s. 543).

W powyzszym konteks$cie Zbigniew Chojnowski odnosi si¢ m.in. do zwrotow,
stow 1 kategorii takich jak: zto nienawisci, sacrum, $mier¢, zrodta literatury, wia-
ra, kultura, sedno poezji, artyzm, obecnos¢ i chaos. Wydaje sie, ze przynajmniej
czeg$¢ z tych niedhugich tekstow moze niejednemu czytelnikowi da¢ pretekst do
szerszej dyskusji, nawet do zywej polemiki. Cho¢by poglad na postmodernizm
1 zestawienie tego pojecia w opozycji z regionalizmem: ,,Nowy, wlasciwy regio-
nalizm chroni przed abstrakcja, nicoscig, alienacjg, przed uniewaznieniem, nice-
stwieniem godnosci” (s. 581).

Po tym rozdziale nastepuja Rozmowy warminsko-mazurskie, czyli 11, pu-
blikowanych wczesniej, rozmow Zbigniewa Chojnowskiego o literaturze, m.in.
z Erwinem Krukiem, Kazimierzem Brakonieckim i Alicja Bykowska-Salczynska.
Jednak ta osobista relacja ze srodowiskiem, tworcami i ich dzietem widoczna jest
nie tylko w rozmowach, lecz takze w pozostalych tekstach zawartych w tomie
Odcienie kultury literackiej na Warmii i Mazurach. Wszak (i z tym catkowicie sig¢
zgadzam): ,,Humanista nie tylko pomnaza wiedzg o czlowieku i jego kulturze, on
ja rowniez przezywa i tym samym wbudowuje ja w ludzka samowiedze zar6wno
w wymiarze osobowym, jak i zbiorowym” (s. 674).

Zamykajacy ten tom tekst autor zatytutowal: Zamiast zakonczenia, czyli moje
literaturoznawstwo. Podkresla, ze juz w chwili debiutu jako literaturoznawcy,
w 1987 roku, jego zainteresowania literackie szty w dwoch kierunkach — poez;ji
XX wieku i najnowszej oraz powojennej tworczosci autoréw warminsko-mazur-
skich wraz pis$miennictwem i kulturg Mazuréw pruskich. Wedtug niego niejako
rzeczami humanisty sa — intuicja i przezywanie polaczone z umiejetnoscia ,,racjo-
nalizowania lekturowych emocji uczuc i refleksji”. Uwaza tez, ze literaturoznaw-
stwo bierze si¢ ze szczegodlnej mitosci do jezyka, w jego wypadku — do jezyka oj-
czystego. Dodajmy, ze ,,0sobowos¢” Zbigniewa Chojnowskiego jako humanisty
istotnie dopehnia fakt, ze si¢ na tej ziemi urodzit:

Kt6zZ powinien stara¢ si¢ poznac literatur¢ powstata na Warmii i Mazurach, jesli
nie ten, ktory w tej pigknej, tragicznej i skomplikowanej kulturowo krainie si¢
urodzit, wychowat, wyksztatcil i zwigzat si¢ z nig niezliczonymi ni¢mi (s. 674).

Jednakowoz kultura Warmii i Mazur to takze dorobek pruskich Mazurow,
rowniez literacki. To takze ich zniknigcie i skazanie (jak to okreslit Zbigniew
Chojnowski) ,,na kulturowg zagtade”. Kt6z natomiast glebiej potrafi ten dorobek
docenié, jesli nie literaturoznawca tu urodzony. Autor Przedswitu warto$¢ kultury
Mazuréw widzi tez w pozaliterackim kontekscie, piszagc m.in.
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Im bardziej humanistycznie wlgczamy w nasze dziedzictwo kultur¢ Mazurow,
a takze kultury innych dawnych mieszkancow Warmii i Mazur, tym bardziej
zwigkszamy szanse na lepsze perspektywy, na pomys$lnos$¢ i rozwdj naszego re-
gionu (s. 675-676).

Tom Koloryty ziem pruskich i varia po$wigcony jest, co prawda, w duzej mie-
rze pisarzom tworzgcym na tej ziemi przed dekada lat 80. i przed Il wojna §wiatowa,
jednak stanowi rowniez glgboka refleksje nad pruskoscig i mazursko$cig w szero-
kim kontekscie historyczno-spotecznym. Moze by¢ tez niejako czgécia podglebia
rozwazan o literaturze Warmii i Mazur ostatnich czterech dekad, ktore znalazty
miejsce w Odcieniach kultury literackiej na Warmii i Mazurach. Daje jednocze$nie
pretekst do tego, by na nowo szuka¢ odpowiedzi na pytanie o spojrzenie na Warmie
1 Mazury w kontekscie kulturowego dorobku poprzednikow. Jakie bylo? Jakie jest?
Jak to widzg osoby z zewnatrz? Jak widza to literaturoznawcy?

Pruskos$¢, zdaniem Zbigniewa Chojnowskiego, przez lata byta podporzadko-
wana interesom réznych panstw i réznym narracjom, rowniez podsuwajacym je-
dyng prawde na temat terytorium i ,,Prusaka”:

Ksigzka tg pragne przyczynic si¢ do potrzeby watpienia w ideologiczne, scen-
tralizowane, ,,poprawne”, ,,jedynie stuszne” wyobrazenie jakiegokolwiek teryto-
rium, gdzie zyja, pracujg, zmagaja si¢ ze sobg i egzystencja ludzie (s. 17).

Co oczywiste, nie sposob nawigza¢ do wszystkich osob, nazwisk i wydarzen
literackich, ktore wymienit w tym tomie Zbigniew Chojnowski. Do niektorych
wraca jednak czgsciej. Trudno si¢ dziwic, ze szczegblne miejsce znalezli tu — Michat
Kajka i Erwin Kruk (autorowi Kroniki z Mazur dedykuje obie pozycje). Wsrod tych,
ktorym poswigca wiecej uwagi znalezli si¢ rowniez — Anna Kamienska i Jarostaw
Iwaszkiewicz.

Pierwsze trzy rozdziaty tomu Koloryty ziem pruskich i varia autor okresla jako
probe wspotuczestniczenia w ,,mozolnym budowaniu kulturowej cigglosci” ziemi,
na ktorej si¢ urodzit i na ktorej przyszto mu zy¢. Kolejne méwig o wplywie bliskich
jego sercu lektur. Natomiast catos$¢ okresla jako ,,intelektualng autobiografie”.

Warto jednak nawigza¢ do pierwszego stowa tytutu i jednego ze (znamien-
nych wedlug mnie) zdan wypowiedzianych we wstepie przez autora:

Jak mi si¢ wydaje wielokolorytowos¢ lepiej oddaje realnos¢ ludzkiego wspdtistnie-
nia niz naduzyta, zanadto ogdlnikowa, zyczeniowa i do pewnego stopnia skompro-
mitowana (kompromitujaca si¢), nierealistyczna ,,wielokulturowo$¢” (s. 17).

Z tym, czy wielokulturowos¢ rzeczywiscie si¢ skompromituje, mozna oczywi-
scie dyskutowaé, cho¢ zgadzam sie, ze czg$¢ inicjatyw zwiazanych z ta kategoria
(i powstatych w latach 90.) w duzej mierze sprowadzita si¢ do zaklinania rzeczy-
wistosci i samozadowolenia inicjatoréw. Natomiast ,,wielokolorytowos$¢” moze
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by¢ kolejnym, waznym punktem wyjscia nie tylko do analizy literatury i kultury
literackiej Warmii i Mazur. Wydaje sie¢, ze ta kategoria, pozwala na ujmowanie
tworcow mazursko-pruskich w szerszym konteks$cie, rowniez w odniesieniu do
ziemi i krajobrazu oraz (rowniez obecnych) uwarunkowan spotecznych. Zaryzy-
kuje stwierdzenie, ze pozwala bardziej ich ucztowieczy¢, czego przyktadem moze
by¢ podrozdziat Alfabet puszczanski poswigcony pisarzom majacym mniejsze lub
wicksze zwiazki z Puszczg Piska. A s3 to przeciez nie tylko Ernst Wiechert, Kon-
stanty Ildefons Galczynski i (obecnie) Wojciech Kass.

Oba tomy sa ksigzkami osobistymi i godny podkreslenia jest fakt, iz Zbigniew
Chojnowski w swoich obserwacjach i rozwazaniach unika tonacji rozrachunko-
wej, cho¢ nie oddziela na sit¢ literackich aspektoéw od uwarunkowan politycz-
nych. Mimo to proponuje wyjscie poza cigzace przez lata w $wiadomosci spo-
tecznej (w tym u duzej grupy ludzi kultury) stereotypy zwigzane z podejsciem do
wymienionych tu wczesdniej kategorii, zwtaszcza kategorii prowincji.

O ile tom Odcienie kultury literackiej na Warmii i Mazurach daje nam obraz
zycia literackiego regionu ostatnich czterech dekad, jakiego w takiej rozpigtosci
zdecydowanie do tej pory nie byto, o tyle istotnym jego dopetnieniem sa Koloryty
ziem pruskich i varia, niejako w mysl sentencji, ze ,,nigdy nie zdotamy oderwac
stop od ziemi grzebigcej naszych ojcow”. Klarowny i przemys$lany uktad obu po-
zycji pozwala nie tylko na przyswojenie dodatkowej wiedzy z zakresu zycia lite-
rackiego i literatury regionu od 1980 roku, lecz takze dalece umozliwia poszerze-
nie spojrzenia na mechanizmy z tym zwigzane, pordéwnanie tych mechanizmow
Z tym, co w owym czasie dziato si¢ w tzw. centrum.

W obu publikacjach zakres literacko-historycznych (i nawet spotecznych) odnie-
sien jest wyjatkowo szeroki. Mimo to bez ryzyka jako najwazniejsze mozna potrak-
towaé regionalizm (lub nowy regionalizm), peryferyjnos¢, prowincje i pogranicze.
Towarzyszy temu jeszcze jedna kategoria, ktdra autor ujat w sformutowaniu — , je-
zykowa kreatywno$¢ czlowieka”. Niezwykle istotna w czasach, gdy czes¢ stow si¢
nadmiernie uniwersalizuje, a komunikowanie przy pomocy skrotéw staje si¢ norma.

Potnocne miniatury krytyczne mozna potraktowac jako wazne uzupetnienie
(i jednoczesnie dalszy ciag) historii literatury Warmii, Mazur i Suwalszczyzny
W zestawieniu z trzema innymi pozycjami — Zycie literackie Warmii i Mazur
w latach 1945-19897 prof. Joanny Chlosty-Zielonki, Narracje pojattanskiego
Okcydentu. Literatura polska wobec pogranicza na przyktadzie Warmii i Mazur
(1945—1989)8 prof. Joanny Szydtowskiej i Zmartwychwstaly kraj mowy. Literatu-
ra Warmii i Mazur lat dziewieldziesigtych® prof. Zbigniewa Chojnowskiego. Nie
mielismy dotad tak szerokiego i zywego opisu zjawisk literackich dziejacych si¢

7 J. Chlosta-Zielonka (2010), Zycie literackie Warmii i Mazur w latach 1945—1989, Olsztyn.

8J. Szydlowska (2013), Narracje pojattariskiego Okcydentu. Literatura polska wobec pograni-
cza na przyktadzie Warmii i Mazur (1945—1989), Olszyn.

® Z. Chojnowski (2002), Zmartwychwstaly kraj mowy. Literatura Warmii i Mazur lat dziewigé-
dziesigtych, Olsztyn.
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na Warmii i Mazurach (w tym wypadku réwniez Suwalszczyzny) po 1980 roku.
Wydaje sie, ze dla literaturoznawcy, zwlaszcza poczatkujacego, zajmujacego si¢
opisywanym tu regionem, te cztery pozycje stanowi¢ moga zestaw lektur obo-
wigzkowych.

MarciN Barko DOI 10.31648/pl.4733
https://orcid.org/0000-0001-9031-0966
Wydziat Filologiczny Uniwersytetu w Biatymstoku

Grzegorz Iglinski, Faun — Pan — satyr. WyobraZnia fauniczna w poezji i sztu-
ce Milodej Polski, Wydawnictwo Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego
w Olsztynie, Olsztyn 2018, ss. 785.

,»Wielki Pan umarl!” — stynne stowa z O zamilknieciu wyroczni', dzieta Plutar-
cha z Cheronei, nie okazaly si¢ prorocze, gdyz Pan przezyt nadejscie chrzescijan-
stwa, adaptujac si¢ do nowych, ,,niepoganskich” juz warunkow. Zadomowit si¢
w szeroko pojetej sztuce europejskiej oraz w wyobrazni, jak si¢ okazuje, bardzo
wielu artystow. I wlasnie o tym — m.in. — traktuje ksigzka Faun — Pan — satyr.
Wyobraznia fauniczna w poezji i sztuce Mtodej Polski.

Grzegorz Iglinski to autor, z ktorego publikacjami zetknalem si¢ juz wezesnie;j.
Artykuty i studia tego znawcy tworczosci Jana Kasprowicza? zapadaja w pamied,
jako te, w ktorych dbatos¢ o detale idzie w parze z erudycjg oraz wysokim pozio-
mem warsztatu naukowego. Jedng z dziedzin zainteresowan Iglinskiego w obre-
bie Mtodej Polski i epok ja okalajacych, cho¢ tych moze w mniejszym stopniu,
jest—mowigc w skrocie — fauna w literaturze®. Motywy zwierzece zainteresowaty
uczonego w sposob szczegolny, pewna za$§ grupa istot na poty zwierzgcych, na
poty ludzkich sprawila, ze uczony oddat im wiele lat swych badan naukowych.
Owocem tych dociekan jest recenzowana tu ksiagzka®, poswigcona ,,wyobrazni
faunicznej”, jak precyzuje jej tworca — ,,w poezji i sztuce Mtodej Polski”. Wsze-
lako mowa w niej jest nie tylko o poezji i poematach proza (chociaz autor zastrze-
ga to we Wstepie do ksigzki), lecz takze i o powiesciach mtodopolskich. Sporo

! Zob. Plutarch (1954), O zamilknigeciu wyroczni, w: tegoz, Moralia. Wybdr pism filozoficzno-
-popularnych, przet. i oprac. Z. Abramowiczéwna, Wroctaw: 343. W omawianej ksigzce przywota-
nie fragmentu Plutarcha i komentarz do niego na s. 55.

2 Grzegorz Iglinski jest autorem kilku ksiazek po$wieconych tworczosci Kasprowicza, ponadto
redaktorem i wspolredaktorem tomow poswigconych tworczosci autora Hymnow.

3 Zob. G. Iglinski (2017), Swiat robakow i owadow w ,, Mené-Mené-Thekel Upharisim!... Quasi
una phantasia” Tadeszua Micinskiego, w: Proza Tadeusza Micinskiego. Studia, wstep J. Lawski,
red. M. Bajko, W. Gutowski, J. Lawski, Biatystok.

4 A wezesniej oczywiscie szereg artykutow publikowanych w ostatnich 15 latach. Zob. Biblio-
grafie¢ w omawianej ksiazce (s. 729-730) oraz Note bibliograficzng (s. 707-708).
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miejsca zajmuja tez odwolania do epoki pozytywizmu, rowniez do prozy tego
okresu. Zatem w ksigzce (a raczej encyklopedii — o czym nizej) Iglinskiego mowa
jest o wielu rzeczach niewymienionych w tytule: o poezji, o prozie, o Mtodej
Polsce, o pozytywizmie. Wreszcie o sztuce, bynajmniej nie tylko tej z czasow
modernizmu (nie wylgcznie polskiego), lecz takze o sztuce epok wczesniejszych
1 pozniejszych.

Doprecyzujmy: Iglinski odwotuje si¢ do malarstwa, rzezby, muzyki, sztuki
uzytkowej, wreszcie do wszystkiego tego, co dzi§ nazywamy umownie popkul-
turg. Postepuje niczym detektyw szukajacy sladow tytutowego ,.Fauna — Pana
— satyra” (tozsamos$¢ badz rozbieznos¢, znaczenie tych nazw, doktadnie objasnia
we Wstepie) od starozytnosci po wspolczesnosé, ze tak to ujmijmy, najbardziej
,»Wspotczesng”, albowiem w ksigzce natkngé si¢ mozna na nazwy gier kompute-
rowych (s. 175), powiesci, opowiadan (s. 168—169), komiksoéw (s. 171), filmoéw
(s. 170), a nawet ptyt zespotow blackmetalowych (s. 174) z ostatnich kilku lat.

Wyobrazni¢ ludzka mitologiczne stworzenia (badz jedno i to samo stworzenie
o kilku r6znych nazwach) wymienione w tytule ksigzki zajely juz na dobre blisko
3 tys. lat temu. Wowczas to ksztaltowata sie religia starozytnych Grekow, a wraz z nig
cos, co dzi$ nazywamy mitologig grecka, a w jej obrgbie — mity, w ktorych gtowna
badz jedynie poboczna role¢ odgrywa grecki bozek Pan oraz jego odpowiednik, rzym-
ski Faun, wreszcie utozsamiony z nimi satyr (badz w liczbie mnogiej: satyry). Zy-
wotnos$¢ motywow ,.faunicznych”, czyli takich, w ktorych pojawiaja si¢ wymienione
postacie lub istoty blisko z nimi spokrewnione (Sylen, Sylwan), jest zadziwiajaca.
Ksigzka Iglinskiego wytraci z doni or¢z kazdemu, kto moglby twierdzi¢ inaczej.

Wspomniatem o encyklopedycznym charakterze omawianej publikacji.
W istocie, przypomina ona nieco encyklopedi¢, gdyz zawiera przeogromng liczbe
nazwisk (pisarzy, malarzy, kompozytorow, grafikow, muzykoéw), a takze tytutow
ich dziet, w ktorych wystepuja motywy fauniczne. Na marginesie dodajmy, Ze niektore
partie ksigzki zblizaja si¢ wrecz do formy katalogu: kilkustronicowych wyliczen
utworow — literackich i tych z dziedziny sztuki — (nazw w jezyku oryginatu i pol-
skich ttumaczen tych nazw) z motywami ,,faunicznymi”. Autor daje si¢ poznaé
jako kto$ posiadajacy olbrzymig wiedzg oraz rozeznanie w przebogatej literaturze
i sztuce — jak powiedziatem wyzej — nie tylko polskiej i nie tylko mtodopolskiej,
lecz takze europejskiej i czestokro¢ pozaeuropejskiej, cho¢ pozostajacej w kre-
gu cywilizacji zachodniej, wyrostej z tradycji greckiej. Badacz dokonat rzeczy
wymagajacej benedyktynskiej i pracy, i cierpliwosci (nie kazdy ma przeciez
predylekcje do katalogowania, zbierania, gromadzenia, wyszukiwania). Iglinski
»przeczesal” setki (jesli nie tysigce!) mniejszych i wickszych dziel: poematow,
powiesci, dramatow, nowel, tomow wierszy oraz prozy — w poszukiwaniu cho¢by
najmniejszych §ladow ,,Fauna — Pana — satyra”. Sprawdzit wszystko lub prawie
wszystko 1 mozna jedynie domniemywac, ile zajeto mu to czasu, ile lat —a w ich
obrebie godzin spedzonych w bibliotekach, muzeach, galeriach, w zaciszu gabi-
netu, przed ksigzkami i przed komputerem.
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Uczony zdecydowanie przekracza ramy badan literaturoznawczych, tworzac
prace ze wszech miar komparatystyczng. Jest to komparatystyka literacka odwo-
hujaca sie do réznych dziedzin sztuki, niestronigca od $miatego wejscia w Swiat
wspotczesnoscei, $wiat popkultury, kultury masowej. Uczony okresla swoja meto-
de jako ,,badania wyobrazni artystycznej, ktorej podstawe stanowi przede wszyst-
kim tekst i obraz” (s. 27). By lepiej uzmystowi¢ wzajemne oddziatywanie roznych
dziedzin sztuk — literatury na malarstwo, malarstwa na literaturg, zacytujmy jego
samego: ,,Analizowanym [...] wierszom Tetmajera, Staffa, Kasprowicza [...] moz-
na przypisa¢ obrazowanie »bdcklinowskie«, przy czym utwory te nie sa prosta
ilustracjg czy poetyckim komentarzem konkretnych dziet Bocklina” (s. 400).

Poeci tworza wiersze w zwigzku z wrazeniami powstatymi na tle ogladanych
obrazow i rzezb, malarze i rzezbiarze tworzg ilustracje (lub rzezby) do fragmen-
tow dziet poetow, ktorzy wstrzasneli lub zawladneli ich wyobraznia (chocby przy-
padek Williama Blake’a ilustrujgcego Boskq Komedie Dantego czy Raj utracony
Miltona). Wielu ludzi pidra stworzyto literackie obrazy dziet malarskich. Iglinski
szuka m.in. wlasnie takich wptywow.

Rozdziat I ksiazki, zatytutowany Narastajqgca i stabngca moda, bodajze jeden
z najciekawszych, ma charakter diachroniczny, syntetyczny oraz przekrojowy.
Ma by¢ szerokim ttem dla rozdziatow kolejnych, gruntownie wprowadzajac w te-
mat, dajagc wyobrazenie o rozmiarach tej swoistej ,,faunomanii”. Cel uczonego to
postawienie diagnozy faunicznos$ci na przestrzeni XIX i XX wieku.

C6z znajdziemy w tym wprowadzeniu? Otoz okazuje si¢, iz motywy fauniczne wy-
stepuja m.in. uJ. Keatsa, P. B. Shelleya, J. W. Goethego, A. Puszkina, J. Ch. Andersena,
A. Mickiewicza, J. Stowackiego, C. Norwida, S. Mallarmégo; z malarzy u A. Boc-
klina (artysty zdecydowanie najbardziej zastuzonego w wylansowaniu mody na
postaci ,,fauniczne”) i F. von Stucka; z kompozytoréw u C. Debussy’ego, wreszcie
u F. Nietzschego... Czytajac kolejne stronice tomu, ma si¢ wrazenie rozgalezia-
nia, ktaczy, winnej latorosli (co tez wigze si¢ z ,,faunicznos$cig”): Iglinski podaza
od nazwiska do nazwiska, jedno wynika z drugiego, ,,fauniczne” klacza rozwijaja
si¢ w czasie 1 przestrzeni: Ch. Baudelaire, P. Verlaine, A. Rimbaud — Francja; kilka
stron dalej juz Anglia i ,,brytyjski mistyk i okultysta”, A. Crowley oraz obszerny
cytat z jego Hymnu do Pana. Nazwiska oraz dziela mozna wymienia¢ dalej, jest
ich znacznie, znacznie wigce;j.

Reasumujac: rozdziat I z pewnoscig zainteresuje nie tylko literaturoznawcow
czy szeroko pojetych mitosnikow literatury (dzieje motywu od czaséw roman-
tyzmu po literature wspotczesna z dodaniem podrozdziatu dotyczacego czaso-
pismiennictwa). Okaze si¢ on niezwykle cenny dla kulturoznawcy (podrozdziat:
Faunicznos¢ w kulturze popularnej) czy historyka sztuki (podrozdzial: Nasilenie
faunicznosci w sztukach plastycznych, muzyce i balecie).

Warto zwroci¢ uwage na przemyslang kompozycje ksigzki: po rozdziale I,
o ktorym powiedzieliSmy wyzej, nastepuje jakby osobna jej cze$¢: rozdziaty 11
i VI (ostatni) stanowig klamre spinajaca rozdziaty od III do V. Rozdziat II (Rzez-
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ba, taniec i dziecko) dotyczy gtownie malarstwa, zas rozdziat VI — rzezby (choé
poswiecony jest wylgcznie poezji Leopolda Staffa). Rozdziaty usytuowane po-
miegdzy nimi podzielone zostaly wedle klucza tematycznego: w I1I eksploruje sie
tematyke zmystow i natury (,,przyroda i mitos¢”), w IV watkiem przewodnim
staje si¢ ,,muzyka i piesn”, natomiast w rozdziale V znajdziemy rozwazania na
temat ,,starosci 1 $mierci”.

Kolejno nastepujace rozdzialy majg podobng budowe: najpierw w podroz-
dziatach pogrupowane i omowione zostajg poszczegdlne utwory, nastepnie — na
koncu rozdziatu — nastepuje ich syntetyczne omowienie (oczywiscie, w kontek-
$cie faunicznosci tychze utwordow) i podsumowanie rozdziatu, majace charakter
ogo6lnych konkluzji.

Zanim przejdziemy do wnioskow i1 uwag szczegdtowych powiedzmy pokroétce
o0 kazdym z nich. W rozdziale II autor omawia utwory kilkunastu poetow (i jednego
malarza). W nawiasie podaj¢ liczbe omowionych wierszy poszczegolnych autorow:
Adama Asnyka (3), Marii Konopnickiej (5), Jana Pietrzyckiego (2), Jana Leman-
skiego (1), Jozefa Stanistawa Wierzbickiego (1), Zdzistawa Debickiego (2), Edwina
Jedrkiewicza (1), Jacka Malczewskiego (3), Jana Kasprowicza (1), Borysa Zaby (1),
Ludwika Szczepanskiego (1). Pozytywistom (z pierwszego szeregu — bo za takich
Asnyk i Konopnicka uchodzg) poswigcono sporo miejsca, bo przywotano i omo-
wiono tu w sumie 8 ich utworéw. Mtodopolanom teoretycznie wiecej, bo az 10,
lecz tym pierwszoligowym (jesli za takich uznamy Kasprowicza i Lemanskiego)
zaledwie 2. Osobno potraktujmy tu Jacka Malczewskiego, wprawdzie artyste mio-
dopolskiego, lecz nie pisarza przeciez. Wychodzi wigc na to, Zze co najmniej jedna
trzecia rozdzialu poSwigcona zostata poezji epoki pozytywizmu, za§ Mtoda Polska
reprezentowana jest tu gldwnie przez poetoéw drugo-, a nawet trzeciorzednych (jesli
nazwisko Szczepanskiego bylo znane w epoce i do dzi§ pozostato rozpoznawalne
wéréd badaczy Mtodej Polski, to Zaby juz niekoniecznie)®.

W kolejnych rozdziatach reprezentacja autoréw zaliczanych do epoki Mtodej
Polski staje si¢ wyrazniejsza, cho¢ znéw przewage maja raczej poeci minorum
gentium. W rozdziale III oprocz obecnych wczesniej Kasprowicza i Wierzbickie-
g0 pojawia si¢ poezja Kazimierza Przerwy-Tetmajera, ale tez Zuzanny Rabskiej,
Gabrieli Jundzittowej, Zygmunta Rézyckiego, Janiny Lisowskiej, Wactawa Wol-
skiego, Edwarda Leszczynskiego i Marii Poraskiej, zatem autor6w — moze poza
Wolskim i Leszczynskim — mniej znanych lub zupelie zapomnianych. Nie czyni¢
z tego powodu zarzutu, wrecz przeciwnie. Po pierwsze dlatego, ze taki dobor daje
wlasciwe, pelne wyobrazenie o poezji epoki oraz wskazuje na rozpowszechnie-
nie motywow faunicznych, ich obecnos$¢ w wyobrazni poetdw mniej wybitnych,
nieoryginalnych. Po drugie, studia nad literaturg minorum gentium maja warto$¢

5Nas. 103 omawianego tomu znajduje si¢ zestawienie, w ktorym autor wylicza ,,utwory mniej
znanych polskich poetéw zawierajace motywy fauniczne”. Tu obok kilku faktycznie ,,mniej zna-
nych” znajdujemy Wactawa Rolicza-Liedera obok Borysa Zaby. Czy faktycznie jest to ten sam
poziom rozpoznawalno$ci?
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poznawczg, co udowodnita przed laty chociazby Jadwiga Zacharska®. Dodajmy,
ze w rozdziatach IV i V przywotane zostaja wiersze wielu innych mniej lub bar-
dziej znanych poetow (czgsciej jednak tych pierwszych).

Przytoczmy konkluzje¢ Iglinskiego, podsumowujaca rozdziat Il oraz omawia-
ne w nim wiersze: ,,W wigkszosci utworéw daje si¢ zauwazy¢ polaczenie zmy-
stowosci z duchowoscia oraz afirmacj¢ zycia (mitosci), a takze zmierzanie do
przezwyciezenia opozycji migdzy tym, co cielesne, a tym, co duchowe. Mozna
postawi¢ teze, ze zycie uduchowia materig, jest pierwiastkiem tworczym, decy-
dujacym o jedno$ci uniwersum” (s. 404).

Wydaje sie, ze te stowa mozna z powodzeniem odnies¢ do wielu innych, jesli
nie do ogromnej wigkszosci utworow Mtodej Polski, zwlaszcza tego etapu epo-
ki, w ktorym tendencje dekadenckie zostaly zdecydowanie odrzucone (po 1900,
a jeszcze w wigkszym stopniu po 1905 roku) na rzecz witalizmu’.

Ogromng zaletg recenzowanego tomu jest osadzenie prowadzonej w nim nar-
racji w fachowej literaturze przedmiotu, polskiej i zagranicznej. Poniewaz Iglin-
ski skupia si¢ na motywach faunicznych, sitg rzeczy pisze o motywach antycz-
nych w literaturze. W przypisach odwotuje si¢ on do klasycznych studiow Mircei
Eliadego, Karla Kerényi, Tadeusza Zielinskiego, Zygmunta Kubiaka, Andrzeja
M. Kempinskiego i wielu innych. Positkuje si¢ tez nader czesto zrodtami: Home-
rem, Platonem, Wergiliuszem, Owidiuszem, Plutarchem, Horacym itd. Przy czym
badacz, czy to bedzie greka, tacina, francuski czy rosyjski, cytuje zawsze w jezy-
ku oryginatu, w przypisach podajac ttumaczenia polskie. Skojarzenia, jakie moga
si¢ tu nasunaé, to Stownik mitologii greckiej i rzymskiej Pierre Grimala, obecny
zresztg na kartach omawianej ksigzki®. Iglinski, podobnie jak Grimal, dgzy do
kompletnego wyliczenia zrodet.

Powiedzmy takze o warstwie ilustracyjnej tomu. Znajdziemy w nim bowiem
kilkadziesiat (doktadnie 48) reprodukcji (kolorowych i czarno-biatych) malar-
skich dziet, czgsto arcydziet. Najbardziej wyeksponowano Bdocklina (21 repro-
dukcji), co oczywiscie nie moze dziwi¢, zwazywszy na wktad artysty w rozpo-
wszechnienie motywu ,,Fauna — Pana — satyra” w sztuce, szerzej w kulturze,
konca XIX wieku®. W publikacji tego rodzaju obecno$¢ ilustracji jest czyms$ na-
turalnym, a nawet koniecznym. Skoro wiele z oméwionych w tomie utworéw
literackich powstato z inspiracji dzietami malarskimi, to dobrze, aby czytelnik nie
musiat szuka¢ danego obrazu poza tym tomem. Wtasnie taki klucz zastosowano
w przypadku ilustracji zamieszczonych w ksiagzce Iglinskiego.

¢ J. Zacharska (1996), Filister w prozie fabularnej Miodej Polski, Warszawa.

7 Odsylam do wielowatkowej monografii: Mlodopolski witalizm. Modernistyczne witalizmy
(2016), red. A. Czabanowska-Wrdbel i U. M. Pilch, Krakow.

8 Zob. P. Grimal (1997), Stownik mitologii greckiej i rzymskiej, red. nauk. J. Lanowski, Wroctaw.

° Ostatnia reprodukcja obrazu w tomie Iglinskiego to Autoportret ze Smierciq grajgcq na
skrzypcach (1872) Bocklina, co jest bardzo wymowne: 6w artysta wyrasta na glownego patrona
zjawisk ,,faunicznych” konca XIX i poczatku XX wieku.
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Czas jednak na uwagi krytyczne. Liczba oméwionych w tomie utworow jest
doprawdy imponujaca. Jeszcze wigcej dziet zostato tylko wspomnianych. Pyta-
nie, czy nie odbilo si¢ to negatywnie na jakos$ci analizy omawianych utworow,
gdyz mozna odnie$¢ wrazenie, ze analiza ma czasem charakter opisu pozbawio-
nego rozwinigtej interpretacji. Wydawnictwa o charakterze encyklopedycznym
rzadzg si¢ jednak swoimi prawami, co moze tlumaczy¢ taki stan rzeczy.

Poniewaz autor juz po zlozeniu ksigzki do druku nie moégt zapewne zbytnio
ingerowac¢ w jej tres¢, na koncu ksigzki, a przed Bibliografig i Indeksem nazw
osobowych, znalazt si¢ Aneks, czyli Uzupehienia. Swiadczy to o stalym zaan-
gazowaniu autora w materig, ktorej poswigcit kilka czy kilkanascie ostatnich lat
zycia. Uzupehienia te, by¢ moze, wynikajg tez z rozmaitych uwag réznych osob
(np. recenzentow ksiazki na etapie jej przygotowania). Uzupelnien mamy w su-
mie 22, mniej lub bardziej istotnych z punktu widzenia materiatu zawartego w ca-
tym tomie. Tego typu ,,przyczynkow” zapewne mogltoby by¢ wigcej, rozlegtosc
tematu, ilo$¢ materiatu (literatury narodowe krajow europejskich!) wydaje sie
przeogromna. Ja takze pozwol¢ sobie na dodanie jeszcze kilku uzupeien:

— Do s. 160-163, na ktorych autor omawia obecnos¢ motywow faunicznych
w muzyce przetomu XIX 1 XX wieku. Dziwi tu nieobecnos¢ Marcelego Poptaw-
skiego (1882-1948), kompozytora polskiego, autora poematu symfonicznego
Faun tanczqcy (1910). Podobnie jak absencja Piotra Rytla (1884-1970), autora
m.in. baletu Faun i Psyche (1931) czy Waldemara von Baussnerna (1866-1931),
autora libretta do opery Satyros (1923; na podstawie tekstu J. W. Goethego)'’.

— Do s. 175, na ktorej autor wspomina o recepcji motywow faunicznych w po-
pkulturze, konkretnie w muzyce wspoétczesnej. Badacz pisze: ,,Motyw Pana (fauna,
satyra) upodobaly sobie szczegolnie zespoly metalowe, przyktadem: Satyricon (Do-
minions of Satyricon z albumu The Shadowthrone, wyd. 1994) [...]”. Tu dodajmy,
ze lider 1 wokalista tegoz norweskiego zespotu przyjat sobie pseudonim artystycz-
ny ,,Satyr”, za$ przedostatni jak dotad album grupy zatytulowany zostat Satyricon
(wyd. 2013). Na oktadce tego albumu znajdziemy kozlonogiego ,,Pana (fauna, saty-
ra)”. Wreszcie nie moge nie wspomniec o zespole polskim wykonujgcym takgz mu-
zyke, zespole, o ktorym w ostatnich latach byto gtosno w mediach, za sprawg jego
lidera, Adama Nergala Darskiego. Na albumie zespotu Behemoth, zatytulowanym
Thelema.6 (wyd. 2000) znalazt si¢ utwor zatytutowany Ilav Xdtvpog (Pan Satyros).

— I na sam koniec uwaga zwigzana z tym, ze wyzej podpisany na co dzien
zajmuje si¢ tworczoscig Tadeusza Micinskiego. Iglinski w swej ksiazce poswig-
ca temu mtodopolskiemu pisarzowi trzy i pot strony (nie liczac kilku drobnych
wzmianek 1 nawigzan do jego wierszy, rozsianych po calym tomie). Kluczowe
jest tu stwierdzenie: ,,Obrazowanie fauniczne sporadycznie pojawia si¢ w poezji
Tadeusza Micinskiego”. Po czym badacz wymienia badz cytuje dzieta poety,

19 Informacja o Poptawskim, Rytlu i von Baussnernie — autorach dziel odwotujacych si¢ do mi-
tow ,,faunicznych” znajduje si¢ w: V. Zamarovsky (2006), Encyklopedia mitologii antycznej, thum.
J. 1llg, L. Spyrka, J. Wania, Warszawa 2006: 148, 412.
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w ktorych takie obrazowanie odnalazt. Korzystat przy tym z powszechnie dostep-
nych wydan twoérczosci Micinskiego, wigc nie czynimy tu zarzutu wobec faktu, ze
w tym wyliczeniu nie znalazt si¢ ,,fauniczny” wiersz poety, drukowany w 1914 roku
w miesieczniku ,,Wies Ilustrowana”. Ow wiersz nie byl nigdzie przedrukowywa-
ny, przytoczg go wiec w calosci:

Faun w lesie

W mrokach gestwiny tajemniczej

tysigcletnich $wierkéw — w melodii stowiczej —
ponad strumieniem, gdzie ztoto kaczencow —
prazony sloficem potgpiencow

lezy Faun! Nagi, w bezwstydliwym

zmeczeniu — na kepie jego rudych wloséw

zuk modry grabarz migoce szkliwem —

u stop szumiacych kolosow...

Mitosny fiolet plamnego storczyka —

i on — marzacy fakirna upale...

Lataja wokot muchy poufale.

Z tbem szmaragdowym giez zartocznie bzyka

w bystrej orbicie, jak gwiazda — lub w zawartej woli
trwa nieruchomo. — To nagle strzeli w hiperboli!...!!

Wilasciwie tym apendyksem mozna zakonczy¢ to niedtugie omdéwienie ob-
szernej ksiazki Grzegorza Iglinskiego. Konieczne jest jednak podsumowanie,
w ktorym wyznaczymy range i pozycj¢ jego ostatniej ksigzki. Z pewnoscig moz-
na ja okresli¢ jako potrzebng oraz wazna. Jej przebogata tres¢, ogrom materiatu,
ktory gromadzi, wskazujg na istnienie wsrod artystow (pisarzy, malarzy, kompo-
zytorow itd.) wyobrazni ,,faunicznej”. Autor opisuje ja w ten sposob:

[...] ,,fauniczno$¢” jest rozumiana jako zespdt wyobrazen faunicznych, czyli
zwigzanych wprost lub aluzyjnie z faunem (Panem, satyrem), a wigc wszystko
to, co zawiera si¢ w kregu wyobrazni faunicznej (dotyczy wygladu fizycznego
postaci, jej atrybutéw, zwyczajow, przestrzeni, w jakiej funkcjonuje). Bardziej
chodzi tutaj o tradycje artystyczng (obecnos¢ i popularnos¢ w literaturze i sztuce)
niz o pierwotne wierzenia religijne i kult. (s. 34)

Wyobraznia ,,fauniczna” to zatem kolejny typ wyobrazni, przy czym nie-
wykluczajacy istnienia innych w jednej i tej samej ,,jednostce tworczej”, jakby

rzekt S. Przybyszewski. Obok m.in. takich typow wyobrazni, jak: ,,lucyferyczna”,

T, Micinski (1914), Faun w lesie, ,,Wie$ Ilustrowana”, nr 6: 8. Pisownia uwspolcze$niona.
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,,apokaliptyczna™, , katastroficzna”, ,,akwatyczna”, , telluryczna” czy tez ,,faustyczna™'?,

mamy wiec 1 wyobrazni¢ ,,fauniczng”.

Pierwsza z wymienionych wiaze si¢ z postaciag Lucyfera, postaci, symbolu
z kregu judeochrzescijanskiego, druga z uniwersalnym wyobrazeniem konca
Swiata, roznie zreszta przedstawianym w wielu kulturach, ale tez z Janowa ksigga
Apokalipsy, trzecia — wyobraznia katastroficzna, po czgéci wiagzaca si¢ z wyobraz-
nig ,,apokaliptyczng”, obecna jest u niektorych pesymistycznie zorientowanych
myslicieli lub poetow (Oswald Spengler, w Polsce m.in. Witkacy, Czechowicz,
Sebyta). Wyobraznia akwatyczna wskazuje na prymarnos¢ zywiotu wody w two-
rzeniu metafor, szerzej — figur wyobrazni (podobnie jak ,telluryczna” wskazuje na
pierwszenstwo zywiotu ziemi). Z kolei posta¢ Fausta stata si¢ jedna z kluczowych
w kulturze europejskiej, uosabiajac m.in. uniwersalne, a nieosiggalne pragnienia
1 tesknoty ludzkie: osiagniecie wiecznej mtodosci oraz wszechwiedzy, a takze
symbolizujac pakt z diabtem, zaprzedanie duszy w zamian za osiggnigcie tych
celéw. Pytanie, czy rzeczywiscie Faun i jego blizniacze odbicia (Pan, satyr) jest
na tyle silng figura, by stanowi¢ o odrgbnej ,,wyobrazni”? Warto raz jeszcze prze-
mysle¢, czy wyobraznia ,,fauniczna” nie jest czgécig innej, mianowicie wyobrazni
»dionizyjskiej”, zwigzanej z postacig boga Dionizosa, nadrz¢dnej przeciez wobec
Fauna. Pojecie ,,dionizyjskosci” zostato opisane juz przez Nietzschego (o czym
uczony oczywiscie pamicta) i w wielu miejscach pokrywa si¢ z tym, co autor
recenzowanego tomu okresla mianem ,,wyobrazni faunicznej”.

Ostatnia moja uwaga nie podwaza jednak pozycji ksigzki Iglinskiego. Jej pu-
blikacja wypetnia luke we wcigz niepelnym obrazie epoki Mtodej Polski. Pod-
kre§lmy jednak ponownie, ze tom zdecydowanie przekracza ramy epoki — zarow-
no czasowo, jak i1 przestrzennie, traktujagc o modernizmie europejskim, sztuce,
literaturze, elementach popkultury od XIX po XXI wiek.

12 Nawigzuje do nastepujgcych publikacji: J. Lawski (1995), Wyobraznia lucyferyczna. Szkice
o poemacie Tadeusza Micinskiego ,, Niedokonany. Kuszenie Chrystusa Pana na pustyni”, Bialystok;
K. Korotkich (2011), Wyobraznia apokaliptyczna Juliusza Stowackiego. Obrazy — wizje — symbole,
Biatystok; M. Podraza-Kwiatkowska (2001), Mtodopolska wyobraznia katastroficzna, w: tejze, Wol-
nosé i transcendencja. Studia i eseje o Mlodej Polsce, Krakow; L. Zwierzynski (1998), Wyobraznia
akwatyczna Mickiewicza, Katowice; A. Czabanowska-Wrobel (2019), Serce ziemi. Wyobraznia tel-
luryczna George’a MacDonalda (,, Krolewna i goblin”, ,,Krolewna i Curdie”), w: Zywio’ry w lite-
raturze dziecigcej: Ziemia, red. A. Czabanowska-Wrobel, K. Zabawa, Krakow.



Recenzje 341

Lipia WIECZOREK DOI 10.31648/pl.4734
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Wydzial Humanistyczny Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego w Olsztynie

Sylwia Kaminska-Maciag, Zjawiska tajemne i fantastyka w prozie rosyjskiej
XIX wieku, Wydawnictwo Uniwersytetu Wroclawskiego, Wroclaw 2019,
ss. 158.

W dyskursie akademickim coraz czesciej pojawiajg si¢ publikacje i prace
dyplomowe poswiecone tematyce zwigzanej z cudowno$cia oraz elementami
fantastycznymi i ludowymi w literaturze. Przez wiele lat dzieta nawigzujace do
szeroko pojetego gatunku fantastyki byty traktowane po macoszemu przez srodo-
wisko akademickie, uwazano ten gatunek za czg$¢ literatury popularnej, majaca
niewielkg warto$¢ merytoryczng i artystyczna.

Na szczescie sytuacja zaczeta si¢ zmieniac i coraz wigceej literaturoznawcow
decyduje si¢ na poswiecenie swych badan fantastyce czy elementom jej pokrew-
nym. Przykladem jest praca doktorska Sylwii Kaminskiej-Maciag pt. Zjawiska
tajemne i fantastyka w prozie rosyjskiej XIX wieku wydanej w 2019 przez Wydaw-
nictwo Uniwersytetu Wroctawskiego.

Praca sktada si¢ z czterech rozdziatéw: Czlowiek bez cienia, Prawdziwy ,,ob-
raz duszy”, Magia i mana oraz Alchemia materii i ducha. Jak sam tytut wskazu-
je, autorka przedstawia wybor elementéw fantastycznych i tajemniczych w pro-
zie rosyjskiej XIX wieku. Wéréd omawianych tworcow wystepuja: Aleksander
Puszkin, Nikolaj Gogol, Wtadimir Odojewski, Iwan Turgieniew czy Antonij
Pogorielski. Badaczka zaprezentowala ciekawg i niespotykang dotad perspekty-
we badawcza — opisata elementy i zjawiska fantastyczne przez pryzmat badan
psychoanalitycznych Carla Gustava Junga. Swo6j wybor metodologiczny autorka
motywuje tym, iz taktyka psychoanalityczna uzywana jest w literaturoznawstwie
niemalze od poczatku jej istnienia, o czym $wiadczg niektore dzieta jej autorow:
Zygmunta Freuda egzegeza Hamleta Williama Szekspira czy objasnienia Ulisse-
sa Jamesa Joyce’a (s. 20).

Przyjecie takiego kierunku badan umozliwia zaakcentowanie symbolicznego
i archetypicznego znaczenia omawianych dziel, charakterystycznego dla psycho-
logii glebi (s. 22). Autorka twierdzi, iz ,,rosyjska fantastyka XIX wieku moze
stanowi¢ dobra podstawe rozumienia zjawisk tajemnych jako podstawy rozwazan
o naturze psychologicznej” (s. 22).

We Wistepie badaczka przytacza rozne definicje fantastyki. Powotuje si¢ m.in.
na Glowinskiego, Niewiadomskiego, Smuszkiewicza, Caillois, Osipowa czy Ni-
ziotek. Dzigki przytoczeniu tych réznych definicji udaje si¢ stworzy¢ syntetyczny
i trafny opis gatunku. Nie zabrakto roéwniez zarysu tla historyczno-literackiego
XIX-wiecznej Rosji, w ktorym autorka powoluje si¢ na istotne dziela badaczy
zaroéwno rosyjskich, jak i polskich.
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Rozdziat pierwszy Czlowiek bez cienia traktuje o motywie cienia, pojawia-
jacym sie w é6wcezesnych opowiesciach niesamowitych. Motyw kojarzacy si¢ ze
$miercig, mrokiem, niewiedzg czy tajemnicg doskonale korespondowat z poetyka
romantyzmu. To wlasnie z niego w romantyzmie niemieckim powstato pojecie
cztowieka bez cienia, okreslajace osobe, ktora utracita czes¢ siebie, co skutkowa-
to rozszczepieniem osobowosci (s. 30). Omawiajgc geneze owego pojecia, autor-
ka wspomina o niemieckich pisarzach wykorzystujacych ten motyw, m.in. Ernsta
Theodora Amadeusa Hoffmana czy Erazma Spikhera.

Wprowadzenie do rozdziatu badaczka stusznie zaczyna od krotkiej informacji
dotyczacej literatury niemieckiej okresu romantyzmu, poniewaz to dzigki ttuma-
czeniom utworow niemieckojezycznych na rosyjski od poczatku lat 20. XIX wie-
ku rosyjscy tworcy czerpali inspiracje 1 poetyke dziel, ktora pozwolita im na popis
kreatywnosci. Na osnowie niemieckiej powstaty ,,wlasne, na wskros$ stowianskie,
wersje romantycznych opowiadan fantastycznych” (s. 31).

Topos cienia w romantycznej literaturze fantastycznej byt uosobieniem ztozo-
nej kreacji bohatera (s. 32), co zaowocowato psychologiczng refleksja mu poswie-
cong. Jak sama autorka przyznaje:

Za punkt wyjscia postuzy mi zatem pierwotne znaczenie toposu cienia w roman-
tycznej literaturze niemieckiej oraz rola tego kompleksu i archetypu w psycholo-
gii analitycznej Carla Gustava Junga (s. 32).

W tym rozdziale przedmiotem badan sa opowiadania Nikotaja Gogola (Wij,
Nos, Pamietniki szalenca, Portret) oraz Wtadimira Odojewskiego (zbidr opowia-
dan pt. Noce rosyjskie).

Kolejny rozdzial, Prawdziwy ,,obraz duszy”, poswigcony zostal badaniom
nad obrazem kobiety w fantastycznej prozie rosyjskiej. Postaci kobiece autorka
zanalizowata przez pryzmat psychoanalitycznych badan Junga, dzigki ktérym do-
szta do wniosku, iz bohaterki nie zostaty przedstawione jako ,,samoistne postaci
literackie, lecz jako odzwierciedlenie czesci psychiki meskiego bohatera dzieta”
(s. 64). Mogloby si¢ wydawac, ze ograniczenie funkcji kobiety do tla jest de-
gradujace i1 nie ma znaczenia, jednak glebsza analiza utworu pozwolita badacz-
ce stwierdzi¢, iz ,,pomimo swojej pobocznej obecnosci kobiety te majg ogromna
warto$¢ dla fabuty utworow — to wlasnie one wptywaja na meskich protagoni-
stow, oddziatujac tym samym na rozwdj wydarzen” (s. 64—65).

Wedlug teorii Junga kobiety sa animg, rozumiang jako ,,obraz duszy” — zen-
ski pierwiastek znajdujacy si¢ w nieswiadomosci mezczyzny. Anima moze by¢
archetypem czy idealem nie tylko partnerki, lecz takze matki, siostry badz corki,
projektowanym przez wspomniang nie§wiadomos¢. Owa projekcja jest niezwykle
skomplikowana, moze przejawiac si¢ w formie wewnetrznej, za pomoca snow czy
mysli, oraz zewngtrznej, czyli za pomoca rzutu na bliska osobe z otoczenia. Anima
moze przybraé wiele postaci, np. dziewczyny, czarownicy, aniota, demona, bogini,
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zebraczki czy kolezanki (s. 66), co autorka pracy udowadnia na podstawie opowia-
dan Oresta Somowa, Nikotaja Gogola, Walerija Briusowa i Iwana Turgieniewa.

Trzeci rozdziat zostal poswiecony magii i manie w literaturze i psychologii
na przyktadzie Lafertowskiej makownicy Antonija Pogorielskiego, Damy piko-
wej Aleksandra Puszkina oraz Czarnego mnicha Antona Czechowa. Tym razem
autorka rozprawy zastosowala kolejny etap procesu indywiduacji, procesu po-
znania nieswiadomosci (dwa poprzednie: archetypy cienia oraz animy i animusa)
oraz ,,odr6znienie ego od osobowosci manicznej, reprezentowanej przez archetyp
Wielkiej Matki oraz Starego Medrca” (s. 90). Badaczka wychodzi z zatozenia,
iz w fantastycznej XIX-wiecznej literaturze rosyjskiej mozna odnalez¢ bohate-
row, ktorych osobowosci sa odzwierciedleniem rozwoju osobowos$ci manicznej
jako psychicznego procesu.

Badaczka definiuje magi¢ jako ,,zdolno§¢ wptywania na losy innych ludzi
przez wypowiadanie zakle¢, wieszczenie przysztosci czy wrozenie z kart” (s. 91).
Natomiast mane, na podstawie przytoczonych opisow, mozna zdefiniowac jako
moc czy magiczng wlasciwos¢, dziatanie magiczne; jest sitg znajdujaca sie w isto-
tach duchowych. Osoba, ktora ,,wlada magia, bezsprzecznie staje si¢ jungowska
osobowoscig maniczng” (s. 92), czyli uosobieniem w cztowieku tego, co najbar-
dziej duchowe (Stary Medrzec) i tego, co najbardziej kobiece (Wielka Matka).
W zalozeniu szwajcarskiego psychologa, mana oznacza moc umozliwiajacg oddzia-
tywanie na innych, zaréwno dobre, jak i zte. Owa moc uzyska¢ moze osoba, ktora
opanowata archetyp animy we wczesniejszym etapie rozwoju osobowosci (s. 93).

Ostatni rozdziat dotyczy motywu alchemii w opowiadaniu Pierscien Jewgienija
Baratynskiego oraz w Sylfidzie Wtadimira Odojewskiego. Badaczka zaprezentowa-
ta kolejny etap procesu wspomnianej juz wezesniej jungowskiej indywiduacji, ktory
W swej naturze jest zbiezny ze Sredniowiecznym procesem alchemicznym: ,,W tej
o to dziedzinie nauki psychiatra odnajdowat bowiem ekwiwalentne koncepcje prze-
mian osobowosci, ktore staly si¢ dla niego wyrazem rozwoju ludzkiej psychiki”
(s. 118). Wedlug Junga alchemia jest punktem wyjscia psychologii analityczne;j.

Praca Sylwii Kaminskiej-Maciag jest godna uwagi i zainteresowania ze wzgle-
du na swoja niecodzienng tematyke oraz klarowny sposob przedstawienia tez. Li-
teraturoznawczyni zaprezentowala w swojej pracy doktorskiej metod¢ badawcza,
tj. psychologie¢ analityczng Junga, ktora nie byta wczesniej uzywana w analizie dziet
fantastycznych. Spojrzenie na XIX-wieczng fantastyke rosyjska przez pryzmat ba-
dan szwajcarskiego psychologa jest zarowno zaskakujace, jak i trafne, poniewaz
pozwala na poszerzenie perspektywy badawczej odbiorcéw pracy doktorskie;.

Cho¢ momentami odnosi si¢ wrazenie, iz praca Kaminskiej-Maciag jest roz-
winieciem wstepu do Opowiesci niesamowitych René Sliwowskiego, to rozprawa
doktorska badaczki zachowata inny, $wiezy punkt widzenia i zwigkszyta zakres wia-
domosci zawartych w owym tekscie. Poszerzyta analize opowiesci niesamowitych
z prozy rosyjskiej oraz zaprezentowata nowe ramy interpretacyjne tych utworow.
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Pamigé maluje przeszle lata”. Pol wieku olsztynskiej polonistyki (1969-2019),
red. Joanna Chlosta-Zielonka, Iwona Maciejewska, ,,Prace Literaturoznaw-
cze” 2019, nr 1 specjalny, Wydawnictwo Uniwersytetu Warminsko-Mazur-
skiego w Olsztynie, Olsztyn 2019, ss. 308.

Najnowszy specjalny numer ,,Prac Literaturoznawczych” (I 2019) stanowi
w dziejach pisma wazne ogniwo. Wyrdznia si¢ sposrod poprzedzajacych go ze-
szytdw swoim charakterem, poniewaz poswigcony jest waznemu dla srodowiska
Redakcji wydarzeniu — jubileuszowi potwiecza dziatalno$ci polonistyki w stolicy
wojewodztwa warminsko-mazurskiego. Sygnalizowana juz w tytule ,,Pamieé ma-
luje przeszle lata”. Pot wieku olsztynskiej polonistyki (1969—2019) wazna rocz-
nica sktania do wspomnien i podsumowan. Uniwersytet Warminsko-Mazurski
nie jest jedyng uczelnig, ktora w tym roku $wigtuje potwiecze. W 1969 roku po-
wstaly Szkoty Nauczycielskie w Kielcach, Bydgoszczy, Stupsku, a rok wczesniej
w Szczecinie. Nietrudno dostrzec, ze wigkszos$¢ sposrod nich ewoluowala i czgsto
laczac si¢ z innymi uczelniami, z czasem przeksztatcita si¢ w uniwersytety.

Te 50 lat wazne dla mtodszych o$rodkow naukowych odegrato znaczacg role
dla lokalnych spotecznosci i badan naukowych. W ostatnim tomie ,,Prac Literatu-
roznawczych” autorzy szkicow powrdcili do poczatkow polonistyki w Olsztynie,
a efekty pracy Mnemosyne wspieranej archiwaliami sa niezwykle ciekawe. Wspo-
mnienia ,,przesztych lat” sktadaja si¢ z dwoch czgsci. Pierwsza obejmuje poczatki
polonistyki, kolejne etapy jej ewolucji, rozwoj naukowy pracownikow oraz wspot-
czesno$¢. Na druga sktadajg sie¢ wspomnienia nauczycieli akademickich i studen-
tow. Struktura tego numeru pisma odzwierciedla zatem perspektywe historyczna,
krzyzujaca si¢ z osobistymi relacjami, w rezultacie owocujgc barwnym obrazem
poétwiecza polonistyki w Olsztynie, kultury tego miasta, a ostatecznie takze zjawisk
spolecznych i politycznych w Polsce. Obie czgsci numeru zatem dopelniajg sie.

Historia polonistyki prezentowana jest w czesci pierwszej przez Grzegorza
Iglinskiego, ktory z niezwykta dbatoscig o szczegdly zaprezentowat okoliczno$ci
powstania Szkoty Nauczycielskiej, przeksztatconej pézniej w Wyzsza Szkole Na-
uczycielska, nastgpnie w Wyzszg Szkote Pedagogiczna, stanowiaca w 1999 roku
obok Akademii Rolniczo-Technicznej i Warminskiego Instytutu Teologicznego
zrab Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego. Przedstawione w tej czgsci zdarze-
nia, wsparte bogata dokumentacja, odstaniaja trudne poczatki ksztatcenia nauczy-
cieli polskiego 1 historii. Niedogodnos$ci lokalowe, mtoda kadra, skromne zaso-
by biblioteczne okazaty si¢ jednak nie tyle przeszkoda, ile wyzwaniem, ktoremu
pracownicy sprostali. Zamieszczenie kopii dokumentow umozliwito odstonigcie
problemow, z jakimi przyszlo si¢ zmierzy¢ pracownikom uczelni — spolecznych,
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politycznych, a nawet ekonomicznych. Liczne tabele zwierajace informacje
o strukturze polonistyki i formujacego si¢ Wydziatu Humanistycznego, zatrud-
nieniu i rozwoju naukowym pracownikow, liczbie studentéw sa interesujace! Nie
tylko dostarczajg precyzyjnych informacji o kierunku studiow, badaczach i same;
uczelni, lecz takze mogg okazac si¢ inspirujgce dla historykéw nauki, uczonych
zajmujgcych sie lokalng kulturg oraz socjologdéw. Za cyframi budzacymi czgsto
u humanistow poptoch kryja si¢ fakty istotne nie tylko dla lokalnej spotecznosci.
Zrgczne wykorzystanie analizy jakoSciowej i ilosciowej przez Autora tej czesci
pisma sprawia, ze zza imponujacego bogactwa informacji wylania sig¢ historia — boga-
ta w szczegoty, odstaniajgca zar6wno dzieje polonistyki, jak i uwzgledniajaca rdzne
aspekty zycia naukowego w regionie i Polsce. Wspomniane tu zmiany w strukturze
uczelni, powstawanie nowych kierunkow, strategia zatrudnienia wskazujg na bu-
dowanie w Olsztynie srodowiska naukowego z lokalnych pracownikow i przy-
byszow, jego stopniowa stabilizacje, mozliwg dzieki wysitkowi tej spotecznosci
w zdobywaniu stopni naukowych gwarantujacych samodzielno$¢ badawcza. Dro-
ga od magistra do profesora tytularnego, jaka przebyli m.in. Zbigniew Chojnow-
ski, Maria Biolik i Maria Ankudowicz-Bienkowska oraz zwigzani z krakowskim
Uniwersytetem Pedagogicznym absolwenci Szkoty Nauczycielskiej Maria i Ta-
deusz i Zofia Budrewiczowie, stanowi $wiadectwo potencjalu poczatkowo nie-
wielkiej uczelni, zdolnej uformowac takie indywidualnosci naukowe!
Wyodrebnienie w czesci pierwszej numeru rozwazan na temat rozwoju nauko-
wego pracownikow okazato si¢ dobrym pomystem, poniewaz szkice autorstwa
Iwony Maciejewskiej, Aliny Naruszewicz-Duchlinskiej oraz Mariusza Rutkow-
skiego zawieraja cenne informacje na temat zainteresowan badawczych olsztyn-
skich literaturoznawcow i jezykoznawcow oraz rezultatow ich pracy. Wylania
si¢ z nich obraz uczonych skupionych wokét bardzo szerokiego obszaru refleks;ji
naukowej, intensywnie podejmujacych dziatania i publikujacych zarowno w po-
staci monografii, jak i artykutéw zamieszczanych w pismach fachowych. Zapre-
zentowane tu glowne kierunki badan, organizowane konferencje oraz coraz czg-
Sciej pozyskiwane granty wspottworza obraz srodowiska naukowego, ktore stale
zwigksza swoj potencjal 1 zaznacza obecno$¢ w polskiej polonistyce. Zognisko-
wane woko6l rodzimej literatury oraz jezyka uwzgledniaja jednak specyfike tego,
co lokalne. Takie ukierunkowanie badawczych zainteresowan, poszerzone takze
o Kresy Wschodnie ujawnia dorobek Zbigniewa Chojnowskiego, Leokadii Hul,
Marii Ankudowicz-Bienkowskiej, Ewy Szczepkowskiej, Joanny Chtosty-Zielon-
ki, Marii Biolik. Gdyby nie ich wrazliwo$¢ na kulture Warmii i Mazur oraz Kre-
sOw, nasza wiedza o jej dawnym i wspotczesnym pismiennictwie oraz jezyku by-
faby znikoma, a specyfika i dzieje tych regionow statyby si¢ obce i niezrozumiate.
Ilustrujace rozwazania na temat zainteresowan olsztynskich uczonych, tytuly ich
publikacji oraz tematy badawcze realizowane w ramach grantow poswiadczaja
znaczenie tego osrodka badawczego na mapie polskiej nauki oraz umiejetnosé
dostosowania si¢ pracownikow do nowych wyzwan stawianych obecnie nauce.
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Cze$¢ druga ,,Prac Literaturoznawczych” stanowi interesujace dopetnienie in-
formacji o dziejach polonistyki pomieszczonych w czgsci pierwszej. Uczelnia nie
istnieje bowiem bez stuchaczy, a zycie studenckie, od wiekéw obroste w mit, za-
wsze wspottworzy lokalng kulture. Ten wazny aspekt zycia uczelni, nauczycieli
oraz ich uczniow jest zaprezentowany niezwykle barwnie. O ile szkice poprze-
dzajace t¢ cze$¢ pisma wolne sa od subiektywizmu i emocji, o tyle wspomnienia
sa w nie bogate. Retrospekcje pracownikow i studentow taczg wspodlne przezycia,
niekiedy tez sposéb ich postrzegania. Te same wydarzenia (np. strajk w sprawie
poprawy warunkéw lokalowych), osoby (np. prof. Stasiewicz, prof. Chojnowski,
prof. Saloni) i okolicznosci (np. specyfika studiowania w tzw. Patacyku, zabawy
w klubie Niebo) w pamieci nauczycieli akademickich i ich uczniéw zachowa-
ly podobienstwo. Ze wspomnien tych wylania si¢ barwny obraz zycia tej spo-
tecznosci, cho¢ nie wolno zapominac, ze toczyto si¢ ono poczatkowo w czasach
trudnych politycznie i gospodarczo, w warunkach odbiegajacych od dzisiejszych
standardow. Studiowanie w olsztynskiej Szkole Nauczycielskiej, Wyzszej Szkole
Nauczycielskiej 1 Wyzszej Szkole Pedagogicznej jawi si¢ w $wietle przywotanych
relacji jako przygoda w siermi¢znych warunkach, ktore nie przeszkodzity jednak
w poszerzaniu wiedzy, budowaniu przyjazni i cieszeniu si¢ z zycia. Przedstawio-
ne przez Mariolg Wolk informacje na temat zycia studenckiego w perspektywie
sprawozdawcy i uczestnika obfitujg w takie wlasnie spostrzezenia. Korespondu-
ja one ze wspomnieniami pracownikow polonistyki — Teresy Brzeskiej-Smerek,
Krystyny Stasiewicz, Wandy Kadzieli, Marii Biolik, Zbigniewa Chojnowskiego
i Andrzeja Staniszewskiego. Cho¢ r6znig si¢ genologicznie — rozmowy przepro-
wadzone przez Iwone Maciejewska sgsiaduja ze szkicami literackimi i pamigtni-
kiem — tworza zarazem spdjng calos¢. Ze wszystkich wspomnien cztonkéw polo-
nistycznej spotecznosci wytania si¢ poczucie wspolnoty, zespolowego dziatania
i odpowiedzialnosci.

Wyodrebnienie historii Katedry Wiedzy i Edukacji Teatralnej wydaje si¢ za-
biegiem zasadnym. Jej tworca — prof. Bohdan Gluszczak — nie tylko zapisat si¢
w dziejach polonistyki jako niezwykta osobowos$¢, lecz takze odegrat wazng role
w ksztaltowaniu zainteresowan studentow, co wptyneto na ich dalszg droge zawo-
dowa, a ostatecznie pozostawito §lady w lokalnym zyciu kulturalnym. Wycieczki
do teatroéw, przewijajace si¢ we wspomnieniach wielu studentdéw, poszerzaty ho-
ryzonty, zachgcaty do kontaktu ze sztuka, ktore absolwenci kontynuujg rowniez
w swej pracy dydaktyczne;.

Uwzglednienie w rocznicowym numerze pisma wspomnien studentow przed-
stawionych przez Joanng Chloste-Ziclonke jest pomystem cennym. Relacje ab-
solwentow wywodzacych si¢ z réznych rocznikéw polonistyki prezentujg wyda-
rzenia wazne dla uczelnianej spotecznosci (przenosiny do nowych siedzib, strajk,
uroczysto$ci i wydarzenia kulturalne), ale i te 0 wymiarze indywidualnym — kon-
kretne egzaminy, wystepy artystyczne, pierwsze proby literackie i ich publikacje
w pismach studenckich. Ich echa pobrzmiewaja w zaprezentowanych przez Jo-
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ann¢ Chloste-Zielonke $ciezkach kariery absolwentow, poswiadczajac znaczenie
studiéw polonistycznych w pracy zawodowe;.

Dopehienie catosci stanowig bibliografia, indeks nazwisk i aneks zawierajacy
materialy ikonograficzne — fotografie i plakaty dobrze ilustrujgce potwiecze olsz-
tynskiej polonistyki. Rocznicowy numer pisma oferuje zatem interesujacg lekture
dla srodowiska naukowego regionu, humanistow z innych osrodkow badawczych,
historykow nauki i kulturoznawcow.

Specjalny numer ,,Prac Literaturoznawczych” zaliczy¢ nalezy do tych publi-
kacji jubileuszowych, ktore rzetelnie i barwnie oddaja dzieje polonistyki. Ich zna-
czenie dla Warmii i Mazur oraz polonistyki zyskuje szczegolng wyrazisto$¢, gdy
przypomnimy stowa jednego z jej tworcow — prof. Andrzeja Marii Lewickiego:

Kiedy przyjechatem do Olsztyna w maju 1969 roku, do utworzenia wydziatu bra-
kowato mi tylko studentow, wyktadowcow, biblioteki i miejsca, gdzie mozna by
uczy¢. Wszystko trzeba byto wymyslec. (s. 69)

Stwierdzenie to w odniesieniu do obecnej polonistyki i catego Wydziatu Hu-
manistycznego Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego w Olsztynie potwierdza,
ze ostatnie potwiecze byto dla nich czasem pracowitym i bogatym w sukcesy.
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Wydzial Humanistyczny Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego w Olsztynie

Ogolnopolska konferencja naukowa Oblicza polskiego patriotyzmu. Literatura
—kultura —jezyk (od czaséw najdawniejszych do wspélczesnosci), Olsztyn, 29-30
listopada 2018 roku

Rok 2018 uptynat pod znakiem obchodow stulecia odzyskania niepodlegtosci
przez Polske 1 zwiagzanych z tym uroczystosci panstwowych, akcji spotecznych oraz
aktow solidarnosci ze strony innych panstw. W $wigtowanie suwerennos$ci Rzeczypo-
spolitej wlaczy¢ mozna takze konferencje zorganizowang w dniach 29-30 listopada
na Wydziale Humanistycznym Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego w Olsztynie.
Zgromadzita ona kilkadziesigt 0s6b z roznych osrodkéw uniwersyteckich.

Temat: Oblicza polskiego patriotyzmu. Literatura — kultura — jezyk (od cza-
sow najdawniejszych do wspotczesnosci) wskazuje na interdyscyplinarny charak-
ter konferencji, co sygnalizuje rowniez komitet organizacyjny, w sktad ktorego
wchodzili badacze zajmujacy si¢ nie tylko literatura, lecz takze jezykiem, kulturg
i teatrem: dr hab. Joanna Chlosta-Zielonka (prof. UWM), dr hab. Iwona Macie-
jewska (prof. UWM), dr I1za Matusiak-Kempa, dr Kamila Bialik, dr Piotr Przytuta
oraz mgr Sabina Kowalczyk.

Konferencj¢ otworzyt referat dr. hab. Wtodzimierza Torunia (KUL). Prelegent
przyblizyt stuchaczom patriotyczny wymiar tworczosci Norwida. Po nim glos za-
brata prof. Krystyna Kossakowska-Jarosz (UQO). Przyjrzata si¢ ona kulturowemu
wymiarowi mito$ci do ojczyzny, przejawiajacej sie w XIX wieku u mieszkancow
Gornego Slaska. Po tym wystapieniu problematyke ujeto z perspektywy jezyko-
znawczej. Dr hab. Renata Makarewicz (UWM) zastanawiala sie, jaki wptyw na
edukacje patriotyczng maja jezykowe bariery czytelnicze, natomiast dr Magdale-
na Osowicka-Kondratowicz (UWM) rozpatrzyta hasta ,,patriota”, ,,patriotyzm”,
,,0 patriotyzmie” z punktu widzenia polskiej wymowy.

Po obradach plenarnych uczestnicy zostali podzieleni na dwie grupy. W pierw-
szej dyskutowano nad obliczami polskiego patriotyzmu odzwierciedlonymi w dzie-
fach autoréw XVII i XIX wieku. Analizom zostaly poddane teksty Wactawa Potoc-
kiego (dr hab. Iwona Maciejewska, UWM), Juliusza Stowackiego (dr hab. Bozena
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Adamkowicz-Iglinska, UWM), Elizy Orzeszkowej (mgr Joanna Piorkowska, UMK)
i Wiadystawa Syrokomli (mgr Magdalena Zaréd, UW). W drugiej sekcji rozwa-
zano mitos¢ do ojczyzny w kontekscie ludzkiej wyobrazni i dokonan popkultury.
Dr Leszek Bedkowski (UHP) nakierowal uwage publicznosci na sposob ukaza-
nia wolnosci Polski w negatywnych utopiach XX 1 XXI wieku. Dr Piotr Przytuta
(UWM) omowit obrazowanie polskosci w utworach Jacka Dukaja. Literaturze fan-
tasy poswigcita swoje wystapienie rowniez mgr Lidia Wieczorek (UWM), ktora
przedstawita referat zatytutowany Wspofczesne budowanie dumy narodowej — mo-
tywy folklorystyczne i historyczne w polskiej fantastyce.

Po przerwie obiadowej dyskusje ponownie podjeto w dwoch sekcjach. Te-
maty pierwszej oscylowaty wokot sztuki, literatury i zycia spoleczno-politycz-
nego. Prof. Grzegorz Iglinski (UWM) przeanalizowat posta¢ fauna, a tym sa-
mym wplyw antyku na polskg literature (Wactaw Rolicz-Lieder) i malarstwo
(Jacek Malczewski). Dwa referaty poswiecono ujeciom patriotyzmu w tekstach
— Cezarego Jellenty (mgr Joanna Dobrowolska, UW) i Jarostawa Iwaszkiewicza
(prof. Zbigniew Chojnowski, UWM). Z kolei dr hab. Katarzyna Taborska (Akad.
im. Jakuba z Paradyza) zaprezentowata koncepcje ,,ziemi zwielokrotnionej” Zbi-
gniewa Czarnucha. Po krotkiej przerwie dr Michal Ceglarek (UJ) omowit wy-
powiedzi literatow na tamach ,,Polski Zbrojnej”. Po nim nastgpity wystgpienia
dotyczace patriotyzmu w wymiarze regionalnym: mgr Grzegorz Richert (UG)
omoOwil temat w kontekscie ruchu kaszubskiego w czasach PRL-u, mgr Kamila
Sawka-Adamczyk (UO) skupita si¢ na perspektywie Kresowian, zas mgr Marta
Wisniewska (UWM) poswigcita uwage polskosci Warmiakow, Mazuréw i Pru-
sow Wschodnich zbadanej na podstawie tekstow ,,Komunikatoéw Mazursko-War-
minskich” z ostatniej dekady XX wieku.

Uczestnicy drugiej sekcji analizowali patriotyzm realizowany w szkole i sztu-
ce. Najpierw prelegentki podjely kwestie edukacji patriotycznej rozpatrywa-
nej w kontekscie: metody projektu (dr Jolanta Piekarska, SP w Jezewie), lektur
,,ogwiazdkowanych” (mgr Wiestawa Zielinska, LO 1 w Olsztynie) oraz inicjatyw
propagujacych mito$¢ do ojczyzny (mgr Justyna Zaborowska, UWM). Nastepnie
dr Monika Wasik (UL) podjeta kwesti¢ kreacji postaci patrioty jako bohatera w te-
atrach ludowych przetomu XIX i XX wieku. Réwniez ubiegltego wieku dotyczyt
referat dr Kamili Bialik (UWM), w ktorym omoéwiony zostal patriotyczny teatr
Kazimierza Dejmka. Kolejny prelegent zajat si¢ architekturg i sztukg — mgr Marcin
Szumny (UG) pokazat zgromadzonym wystroj auli przedwojennego Gimnazjum
w Gdansku, skupiajac w szczegolnosci uwage na interesujacym fresku pt. Nie-
bo polskie. T¢ czg$¢ zakonczyto wystapienie mgr Agnieszki Piekarskiej (UWM)
zatytutowane: Zmagania Mazurow z polskq tozsamoscig po 1l wojnie swiatowej.
Literatura socrealistyczna wobec akcji weryfikacji narodowosciowej i ankietyza-
¢ji. Pierwszy dzien obrad uswietnila uroczysta kolacja w Przystani Kortowskiej,
w trakcie ktorej dokonano podsumowan i kontynuowano dyskusje podjete w trak-
cie obrad i juz po nich.
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Kolejny dzien konferencji udowodnit, ze spora popularnoscig cieszy si¢ wcigz
wsrdd badaczy analiza dziet z perspektywy doswiadczen poszczegdlnych pici.
Prelegentki z pierwszej sekcji omowity patriotyzm dnia codziennego u Agnieszki
Osieckiej (mgr Klaudia Lachacz, UW) i ten prezentowany przez kobiety na po-
czatku XIX wieku (dr Sabina Switata, UWr). Dwa wystapienia po$wiecone zo-
staty ideatowi matki-Polki w XVIII i XIX wieku. Lic. Sara Kusz (UJ) w tym celu
przeanalizowata utwory Franciszka Dionizego Kniaznina, J6zefa Morelowskie-
go 1 Adama Mickiewicza, natomiast mgr Olga Karpinska-Wabinska przesledzita
transformacj¢ tego modelu w konteks$cie powstania listopadowego. Druga sekcje
otworzyl referat mgr. Radostawa Batozynskiego (UWM) pt. Anonimowy patriota
— swiadectwo walki o jezyk polski, kulture i edukacje na Warmii w okresie mig-
dzywojennym. W kolejnych wystapieniach uczestnicy omowili patriotyzm pre-
zentowany przez piszacych mezczyzn oraz dawne i wspotczesne problemy Rze-
czypospolitej, bazujac na poezji Antoniego Madeja (dr Jacek Krawczyk, UWM)
i Marcina Swietlickiego (dr hab. Joanna Chtosta-Zielonka, UWM). Trzecia sekcja
obejmowata referaty jezykoznawcze. Prof. Maria Biolik scharakteryzowatla pol-
sko$¢ potudniowej Warmii na podstawie Kiermasow na Warmii ks. Walentego
Barczewskiego. Dr [za Matusiak-Kempa (UWM) zajeta si¢ pochodzeniem i ak-
sjologia leksemow rodzi¢, rodzina, rod, naréd. Dr Beata Afeltowicz (US) gtow-
nym tematem swego wystgpienia uczynila chrematonimi¢ Szczecina, natomiast
dr Elwira Olejniczak (UL) skonfrontowala stownikowe definicje patriotyzmu
z zasobami Narodowego Korpusu Jezyka Polskiego PWN.

Konferencje¢ zamknety obrady plenarne. W ich trakcie podjety zostal namyst
nad uzyciem, warto$cia i znaczeniem leksemow zwigzanych z tematem konferen-
cji. Dr hab. Ireneusz Szczukowski (UKW) na podstawie publicystyki katolickiej
rozpatrywat relacje migdzy chrzescijanstwem, meskoscig i patriotyzmem. Z kolei
prof. Katarzyna Ktosinska (UW) zbadata uzycie rzeczownika ,,patriota” w propa-
gandowych tekstach ,,Trybuny Ludu”, a dr hab. Alina Naruszewicz-Duchlinska
(UWM) przyjrzata si¢ mitosci do ojczyzny ukazanej w memach internetowych.

Jak wida¢, podejmowana w trakcie konferencji problematyka oscylowata przede
wszystkim wokot patriotyzmu w kontekscie XIX i XX wieku. Nie zabrakto rowniez
referatéw dotyczacych literatury dawnej czy problemdw blizszych wspotczesnosci
(szczegolnie w odniesieniu do edukacji, recepcji szkolnych lektur, literatury fantasy
i zagadnien jezykowych). Podjeto takze motyw ujmowania milosci do ojczyzny
z perspektywy kobiecej i meskiej. Zakres tematyczny wydarzenia byt na tyle boga-
ty, ze dawat szerokie pole do interesujacych i poglebionych dyskusji. Ich owocem
sg artykuty opublikowane w aktualnym numerze ,,Prac Literaturoznawczych”.

Konferencja i wspomniana publikacja znakomicie wpisujg si¢ w upamigtnie-
nie stulecia odzyskania niepodlegtosci przez Polske. W tej perspektywie stajg sie
one wyrazem mitosci do ojczyzny, okazanej przez srodowisko naukowcow.
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Wydzial Humanistyczny Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego w Olsztynie

Ogélnopolska konferencja naukowa Postaé w kulturze wizualnej. Swiaty—akcje
— interakcje, Olsztyn, 9-11 maja 2019 roku

Do przekonujacych dowodow potwierdzajacych zasadno$¢ wspotpracy po-
migdzy reprezentantami roznych dyscyplin naleza konferencje naukowe. Owo-
cem kilkuletniej kooperacji Instytutu Polonistyki i Logopedii Uniwersytetu War-
minsko-Mazurskiego w Olsztynie i Katedry Filologii Angielskiej Uniwersytetu
Warminsko-Mazurskiego stato si¢ kolejne udane sympozjum, czyli Postac¢ w kul-
turze wizualnej. Swiaty — akcje — interakcje.

Tematyka spotkania zainteresowata osoby pasjonujace si¢ sztuka, filmem,
telewizja, mediami, literatura, jezykiem, socjologia, psychologia oraz innymi
domenami kultury i wiedzy. Wygtaszane referaty skupialy si¢ przede wszystkim
na funkcjonowaniu postaci w $wiatach diegetycznych i poza nimi, na ich mocy
sprawczej 1 interakcjach z otoczeniem, cho¢ trudno mowi¢ o $cistym temu podpo-
rzagdkowaniu wszystkich rozwazan. Pewna nieprzewidywalnos¢ jest jednak wpi-
sana w konwencj¢ forow tego typu i stanowi o ich niepowtarzalnosci.

W olsztyfiskim sympozjum wzielo udziat 47 badaczy z réznych o$rodkéw
naukowych, m.in. Uniwersytetu Warszawskiego, Uniwersytetu Marii Curie-Skto-
dowskiej, Uniwersytetu Jagiellonskiego oraz Panstwowej Wyzszej Szkoty Filmo-
wej, Telewizyjnej i Teatralnej im. L. Schillera w Lodzi.

Konferencja rozpoczgta si¢ 9 maja. Po uroczystym otwarciu, w ktérym wziety
udzial wladze Wydziatu Humanistycznego UWM, Instytutu Polonistyki i Logo-
pedii oraz Katedry Filologii Angielskiej, nastapita prelekcja Marka Maruszczaka.
Absolwent UWM i wiasciciel firmy z zakresu nowych technologii przedstawit
interesujagce wystgpienie na temat pokemonizacji mitologii stowianskiej na po-
trzeby gry mobilnej Slavic Monsters.

Potem obradowano w sekcjach: ,,Posta¢ w sztuce”, ,,Psycho-logika”, ,,Oblicza
muzyki”. W pierwszej z nich Anna Piecinska (UMK) wygtlosita referat Putto —
postac na granicy swiatow, Agnieszka Banach (UMCS) mowita za$ o tozsamosci
postaci w holograficznych narracjach Margaret Benyon. W drugiej sekcji Anna
Dwojnych (UMK) scharakteryzowata figure szalenica w filmach Larsa von Triera,
Agnieszka Kurzynska natomiast skoncentrowala si¢ na §wiecie zbrodni w pol-
skich serialach. W trzeciej sekcji dyskutowano na temat Briital Legend i rewizji
kultury metalowej (Grzegorz Zyzik, UO) oraz rozlicznych wcielen estradowych
Maynarda Jamesa Keenana, lidera grupy Tool (Piotr Przytuta, UWM).

Popotudniowe obrady zostaty podzielone na nast¢pujace sekcje tematyczne:

o Swiaty gier”: Proces tworzenia awatarow gracza we wspotczesnych grach
Sfabularnych (Jakub Janusz, UwB), Wida¢, zZe zlol! — postacie i swiatoopowies¢
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,Ace Attorney” (Capcom, 2001) (Marta Tyminska, UMK), Larpowa dokumen-
tacja fotograficzna i filmowa — oczekiwania i reakcje graczy. Wnioski z Ankiet
Larpowych z lat 2017 i 2018 (Aleksandra Mochocka, Izabela Dankowska, UKW);

* . ,stowem pisane”: Niepokojgce mikroswiaty. O miniaturach dramatycznych
Anny Swirszczyriskiej (Anna Puzio, UR), Male ironistki w czarnych sukienkach.
Posta¢ dziewczynki w najnowszej polskiej i obcej literaturze dziecigcej (Joanna
Fruzynska, UW), NowOsiecka — czyli Agnieszka Osiecka w popkulturze (Klaudia
Lachacz, UW), Czlowiek w swiecie absurdu? Na przyktadzie wybranych ,,felie-
tonow spiewanych” Wojciecha Mlynarskiego i opowiadan Stanistawa Mrozka ze
zbioru ,, Czekoladki dla prezesa” (Michat Ostrowski, UWM);

o femmes/guys”: The Figure of Femme Fatale and an “Over-cooked” De-
tective in James Ellroy’s “The Black Dahlia” and Its Film Adaptation (Krzysztof
Antoniak, KUL), 4n Aestheticized Portrayal of Dr. Hannibal Lecter Presented in
the Novels and Film Adaptations (Ewa Ziomek, KUL), Portrait of a Woman in
Afro-American Hip-hop Culture (Marta Mataczek, UAM), ,, Welcome to the revo-
lution, friend”. O audialnej promocji seriali telewizyjnych (Eliza Matusiak, UL).

Na poczatku drugiego dnia konferencji Michat Szawerna, reprezentujacy Uni-
wersytet Wroctawski, wyglosit porywajacy wyktad o wizualnej obiektywizacji
zdarzen z udziatem postaci w komiksach, po ktorym nastgpita cickawa i wie-
lowatkowa dyskusja. Plenarny charakter miato takze popoludniowe znakomite
wystapienie Zbigniewa Mazura z Uniwersytetu Marii Curie-Sktodowskiej w Lu-
blinie, ktéry mowil o postaci historycznej w brytyjskim i amerykanskim filmie
biograficznym XXI wieku.

Oproécz udziatu w wyktadach plenarnych tego dnia obradowano takze w sekcjach:

 komiks/recepcja”: Pas transmisyjny, zwierciadto, zarzewie. Funkcje po-
staci w kulturze popularnej na przyktadzie wybranych bohaterow komiksowych
(Marcin Jaworski, UMK), Diegetyczna postac¢ komiksowa okresu PRL-u (Mate-
usz Szlachtycz, UG), Rownolegle, alternatywne, lustrzane — bohaterowie w ka-
lejdoskopowych swiatach ,, Tsubasa — RESERVoir CHRoNiCLE” grupy CLAMP
(Agata Wtodarczyk, badaczka niezalezna), Odbiorca sztuki w cyfrowym swiecie
kultury uczestnictwa (Marika Szczepaniak, UJ);

« filmy/narracje”: Doswiadczenie spoteczne w narracji filmowej. Subiekty-
wizacja w ,, Tanczqcym jastrzebiu” Grzegorza Krolikiewicza (Robert Birkholc,
UW), Postaé dziennikarza w tworczosci Andrzeja Wajdy (Kamil Wszolek, UJ),
Dokqd teraz, Panie Bond? Znaczenie lokalizacji akcji w budowaniu suspenso-
wych perypetii (Stanistaw Dunin-Wilczynski, KUL), Postac¢ w kulturze wizualnej
a samobdjstwo — perspektywa suicydologiczna (Marlena Stradomska, UMCS);

* plcie/tozsamosci”: Kiedy matka staje sie madkq? — kilka uwag o pewnym
zjawisku internetowym (Alina Naruszewicz-Duchlinska, UWM), LBGT+ w pol-
skich komediach romantycznych XXI wieku (Artur Majer, PWSFTiT), ,, Co kryje
sig pod twoim welonem?” Supergwiazdy i retroawatary w kinie bollywoodzkim:
pamieé, aura, moc reprodukcji (Anna Krawczyk-taskarzewska, UWM);
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o ,.cztekopodobni”: ,, My Little Pony”. Personifikacja jako kucyk roboczy
swiatotworstwa (Anna Drogosz, UWM), Czlowiek vs maszyna Katarzyna Staniuk
(UMCS), ,, You are all the things that are wrong with you”. Sylwetki bohaterow
i pola relacji w serialu ,, BoJack Horseman” (Dominika Kotuta, UWM);

o Stwarzanie postaci”: Czy postacie telewizyjne snig o ekranizowanych
owcach? O zasobach jezykowych okreslajgcych osobowosé postaci fikcyjnej (An-
gelo Sollano, US), ,,Wez szczypte Holmesa, dodaj odrobing House’a, catos¢ pod-
lej sosem »The Knick«, zamieszaj i »Alienista« gotowy”: postac jako wielokrotna
mutacja... a moze nie? (Ewa Kujawska-Lis, UWM), Bestia. Posta¢ Waleriana
Borowczyka w kontekscie spoteczno-politycznym (Grzegorz Fortuna, Joanna Kie-
drowska, UG);

« Polityka i popkultura™: ,, Biaty kraj dla biatych ludzi”. Polska w filmach
promocyjnych regionow (Anna Adamus-Matuszynska, Piotr Dzik, UE w Kato-
wicach, ASP w Katowicach), Wizerunek kobiety w wypowiedziach prawicowych
politykow i publicystow (Martyna Faustyna Zachorska, UAM), Edypa Maas, Fox
Mulder, Alex Jones: Postac teoretyka spiskowego w kulturze popularnej (Michat
Roézycki, badacz niezalezny).

Ostatniego dnia konferencji rozwazania pogrupowano w dwie kategorie, czy-
li: ,,co$ dla ducha” i ,,postacie/akcje/interakcje”. Wystgpienia w pierwszej sekcji
odnosity si¢ do obrazu duchowienstwa w teledysku do piosenki Pismo i filmie Kler
w kontekscie §wiadectw ich odbioru (Leszek Bedkowski, UH-P w Czgstocho-
wie), motywow mesjanskich w filmie Wszystko za zycie (Tomasz Jache¢, UWM)
1 Ostatniej rodziny jako ,,hangout movie” (Lukasz Muniowski, UW). W drugiej
sekcji wygloszono nastepujace referaty: Learning from Old Masters. Shaping the
Character in Katherine Mansfield’s Short Story ,,Marriage a la Mode” (Anna
Kwiatkowska, UWM), Within Hemingway s Multidimensional Scene — the Cha-
racter, the Author, and the Reader in the Dialogue and (Inter)action (Klaudia
Borkiewicz, badaczka niezalezna).

Warto podkresli¢, ze wszystkie wystapienia konferencyjne zaintrygowaty stu-
chaczy i kazdy referat byt przedmiotem konstruktywnych rozwazan. Wymieniano
opinie, stawiano pytania i udzielano rzeczowych odpowiedzi. Nie zabrakto czasu
na dyskusj¢. Prelekcje i debaty przebiegaly w zyczliwej — co nie oznacza, ze bez-
krytycznej — atmosferze. Efektem spotkania, oprocz nawigzania nowych relacji
mi¢dzyuczelnianych, poszerzenia stanu wiedzy uczestnikow i powstania kilku
koncepcji nowych, interdyscyplinarnych projektow badawczych, bedzie kolejna,
nalezaca do cyklu ,,postaciowego”, monografia wieloautorska, dostgpna w wersji
elektronicznej dla wszystkich zainteresowanych (w trybie Open Access).
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Wydziat Humanistyczny Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego w Olsztynie

Mie¢dzynarodowa Konferencja Naukowa Miedzynarodowe kolokwium slawi-
styczne 2019, Lwow, 16-18 maja 2019 roku

W dniach 1618 maja 2019 roku we Lwowie obyla si¢ konferencja naukowa,
ktorej organizatorami byli Lwowski Narodowy Uniwersytet im. Iwana Franki
oraz Uniwersytet Warminsko-Mazurski w Olsztynie.

Kolokwia slawistyczne maja dtuga i bogata historie. Organizowane sa od
1992 roku i gromadzg naukowcow zajmujacych si¢ jezykiem Stowian zachodnich
i potudniowych oraz jezykami wchodniostowianskimi. Patronami Miedzynaro-
dowego kolokwium slawistycznego sa Cyryl i Metody, ale zakres tematyczny nie
ogranicza si¢ do jezykoznawczych badan diachronicznych. Dowodzi tego niezwy-
kle bogaty program tegorocznego spotkania. W konferencji uczestniczyto ponad
100 naukowcoéw reprezentujacych kilka krajow, w tym oprocz Ukrainy i Polski
takze Stowacje, Serbig, Chorwacje, Biatorus, Czechy. Organizatorzy przygotowa-
li obrady w sekcjach tematycznych odpowiadajacych dyscyplinom naukowym.
Uczestnicy konferencji gtosili referaty w kilku jezykach stowianskich, tak tez pro-
wadzone byly dyskusje. W tym gronie nie istniala potrzeba thumaczenia.

Konferencj¢ rozpoczeto przywitaniem zebranych i wystgpieniami wprowa-
dzajacymi oraz okoliczno$ciowymi. Na wstepie glos zabrat Stepan Kaczaraba,
dziekan Wydziatu Historycznego Uniwersytetu Lwowskiego, ktory zarysowat
uwarunkowania historyczne badan nad jezykami stowianskimi i zyczyt uczest-
nikom konferencji satysfakcji ze spotkania w gronie profesjonalistow. Swiato-
staw Pytypczuk, dziekan Wydziatu Filologicznego wyrazil rado$¢ z mozliwo-
$ci goszczenia wybitnych znawcow problematyki filologicznej 1 nadziej¢ na
kontynuowanie zainicjowanych podczas konferencji kontaktéw naukowych.
Nastepnie glos zabrata Joanna Chtosta-Zielonka, wicedyrektor Instytutu Polo-
nistyki i Logopedii Uniwersytetu Warminsko-Mazurskiego w Olsztynie. Zapre-
zentowata ona zebranym osiagnigcia naukowe w zakresie jezykoznawstwa i li-
teraturoznawstwa Srodowiska polonistyki olsztynskiej, a takze dwa czasopisma
naukowe, ktore redagowane sa w Olsztynie, tj. ,,Prace J¢zykoznawcze” i ,,Prace
Literaturoznawcze”. Krotkie wystapienie wyglosita takze Renata Makarewicz,
wspolorganizator konferencji. Przedstawita dotychczas zrealizowane formy
wspotpracy miedzy polonistyka olsztynska i Iwowska, w tym wymiang kadry
w ramach programu ERASMUS+ oraz spotkania studentow podczas Miegdzy-
narodowych Studenckich Seminariow Jezykoznawczych, odbywajacych si¢ z jej
inicjatywy naprzemiennie w Olsztynie i Lwowie. Cze¢$¢ wprowadzajacg zakon-
czyl montaz muzyczno-poetycki przygotowany przez studentow bulgarystyki
Uniwersytetu Lwowskiego.
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W obradach plenarnych, ktoére poprowadzili Atta Tatarenko i Jarostaw Ha-
rasym, wygloszono pig¢ referatow. Olha Atbul ze Lwowa przedstawita historie
40 lat dziatalnosci butgarystyki. Ludmyta Nozdrina z odlegtego Berdianska za-
prezentowata spuscizne naukowg wybitnego bulgarysty, slawisty, jezykoznawcy
i thumacza Mykoty Malarczuka. Kolejny referat w jezyku polskim wygtosit Hen-
ryk Duda. Naukowiec reprezentujacy srodowisko polonistyki lubelskiej mowit
o przysztosci jezykow stowianskich w kontekscie spotecznych i politycznych
zmian pierwszej potowy XXI wieku. Joanna Chtosta-Zielonka z Olsztyna w swo-
im wystapieniu zaprezentowala tez¢ mowiaca o literaturze autobiograficznej jako
formie terapii i poparta ja licznymi przyktadami tworcow XX i XXI wieku. Ostat-
ni referat w czesci plenarnej wygtlosit Iwan Kucyj z Tarnopola. Wystgpienie to
odnosito si¢ do badan XIX-wiecznych historykow ukrainskich, w ktorych pre-
zentowane sg dowody na istnienie ,,swojej” cywilizacji. Cz¢$¢ plenarng zamkneta
dyskusja, pojawily si¢ w niej pytania do wybranych wystgpien.

Po przerwie obiadowe]j uczestnicy konferencji obradowali w pigciu sek-
cjach tematycznych. W pierwszej sekcji jezykoznawczej, ktorej przewodniczy-
ty Atta Krawczuk (Lwow) i Mariola Wotk (Olsztyn), wygtoszono 10 referatow
odnoszacych si¢ do badan w zakresie jezykoznawstwa synchronicznego. Robert
Bonkowski (Sosnowiec) zaprezentowat rozwazania zatytutowane Trudne stowa
w potocznym stylu wspolczesnego serbskiego. Koncepcja analityczna. Z kolei
Mariola Wolk (Olsztyn) méwita o dylematach leksykologa, rozwazajac polisemie
i pseudopolisemi¢. Iryna Bundza (Lwow) przedstawita referat dotyczacy liczby
mnogiej niektorych polskich rzeczownikéw singularia tantum w konteks$cie ich
notowania w stownikach i we wspotczesnej polszczyznie. Zespot naukowcow
z UWM w sktadzie: Monika Czerepowicka, Iwona Kosek, Sebastian Przyby-
szewski zaprezentowal wyniki badan nad polskimi frazeologizmami, prowadzo-
nych w ramach grantu badawczego. Referat nosit tytut Fleksja frazeologizmow
czasownikowych jezyka polskiego — stan badan, problemy opisu (na podstawie
prac nad Stownikiem paradygmatow polskich frazeologizmow czasownikowych).
Nastepnie Julia Stefanyszyn (Lwow) omoéwila derywacje jako sposob tworzenia
frazeologicznych innowacji w tekstach wspotczesnej prozy polskiej. Kolejny re-
ferat zaprezentowata Oksana Lozinska (Lwow), ktora przedstawita wyniki badan
znaczenia frazeologizmdw kinematycznych nazywajacych smutek w jezyku pol-
skim. Wira Derewjanko (Iwano-Frankiwsk) mowita o pragmatycznych aspektach
semantyki przeksztalconych zwrotow czeskich. Kolejno gtos zabrata Atta Kraw-
czuk, ktora przeanalizowala wyniki swoich badan nad kryteriami oceny jednostek
lingwistycznych w odziedziczonej polszczyznie na Ukrainie. Obrady pierwszej
sekcji jezykoznawczej zakonczyty si¢ dyskusja nad prezentowanymi referatami.

Rownolegle trwaty obrady drugiej sekcji jezykoznawczej, w ramach ktorej
gloszono referaty w wigkszosci odnoszace si¢ do jezykoznawstwa diachronicz-
nego. Sekcji przewodniczyly Katarzyna Sicinska (Lodz) i Tetiana Czernysz
(Kijoéw). Organizatorzy zaplanowali w niej 11 wystapien. Rozpoczat Tomasz Li-
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sowski (Poznan) referatem o podobienstwie leksykalnym miedzy Biblig Gdan-
skqg (1632) a Biblig Krolowej Czech (1593). Nastepnie Rafal Zarebski (L6dz),
odnoszac si¢ do materiatu z polskich przektadow Biblii XVI wieku, przedstawit
orientalne wptywy jezykowe w biblijnych nazwach wiasnych. Kolejny referat
wygtosit Marcin Kojder, ktory oméwil historyczne antroponimy z parafii chelm-
skiej. Uczestnicy konferencji zgromadzeni w sekcji drugiej pozostali w kregu dia-
chronicznych analiz onomastycznych, bowiem Marek Olejnik (L6dZ) przedstawit
wyniki swoich badan po§wieconych imionom chtopéw pogranicza polsko-ukra-
inskiego z rejonu starostwa grabowieckiego notowanych od XVI do XVIII wieku.
Katarzyna Sicinska zaprezentowata niektore formuty uprzejmosci w epistologra-
fii epoki §redniopolskiej. Rozwazania diachroniczne zakonczyt referat Ireny Jaros
o przymiotnikach polskich z przedrostkiem ob- jako przyktadach archaizmow pe-
ryferyjnych. Kolejne referaty dotyczyly badan synchronicznych wspoétczesnych
jezykow stowianskich. O nazewnictwie mowita Magdalena Graf (Lo6dz), ktora
w swoim referacie zaprezentowala nazwy stowianskie we wspotczesnej polskiej
antroponimii. Zoriana Hitecka (Lwow) przedstawita problemy transferu ukrain-
skich nazw wtasnych na jezyk stowacki. Z kolei o pewnych nielogicznos$ciach
polskiej ortografii i jej przyczynach mowita Renata Makarewicz (Olsztyn). Dwa
koncowe referaty dotyczyly zjawisk fonetycznych: Magdaleny Osowickiej-Kon-
dratowicz (Olsztyn) swiadomosci fonetycznej wspdtczesnych miodych Polakéw
na przyktadzie wymowy wyrazoéw patriota, patriotyzm, o patriotyzmie, za$ Julii
Jusyp-Jakymowycz (Uzhorod) typologii akustycznej i fonologii artykulacyjnej
wspotczesnych jezykow slowianskich.

Obrady sekc;ji trzeciej poswiecone byly zagadnieniom literaturoznawczym. Obra-
dom przewodniczyly Iwona Maciejewska (Olsztyn) i Atta Tatarenko (Lwow). Wyglo-
szono osiem referatow. Ana Rimar Simunovi¢ (Nowy Sad — Serbia) mowita o pojeciu
ojczyzny w micie Mihajla Kovaca, za§ Oleksandr Motornyj (Lwow o cechach $wiata
poetyckiego Petera Borkowca. Kolejny referat wygltoszony przez Mariang Ktymec
dotyczyt cechy dyskursu fantastycznego w prozie chorwackiego preromantyzmu. So-
fomija Wiwczar (Lwow) podzielita si¢ refleksjami na temat obrazu wojny w Bos$ni
zawartymi w tworczo$ci Milenko Jergovicha. Zagadnieniom prozy Arthura Kestlera
i Danila Ki$a poswiecone byto wystapienie Maryny Hohuli (Kijow). Kolejno wyshu-
chano referatu Marii Wasylyszyn (Lwow), w ktorym badaczka przedstawita cechy
tworczosci Milicy Mi¢i¢-Dimovskiej w kontekscie serbskiej prozy neorealistyczne;.
Czeska literaturoznawczyni Olga Macickova (Brno) poswigcila swoj referat tworczo-
$ci Milorada Pavica i jego zabawie z czytelnikiem w wybranych powiesciach. Obrady
w tej sekcji zamknat referat Atty Tatarenko traktujacy o mechanizmach powtdrzonego
tworzenia obecnych w powiesciach Milorada Pavicia.

W pierwszym dniu konferencji obradowatly jeszcze sekcja czwarta, w ktorej
prezentowano wystapienia skupione wokot zagadnien historycznych, co nie be-
dzie przedmiotem szczegdtowego sprawozdania, podobnie jak obrady sekcji pig-
tej, ktora zawierata referaty dotyczace historii kultury.
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W drugim dniu konferencji poczatkowo obrady toczyly si¢ w sekcjach tema-
tycznych, by na koniec konferencji powroci¢ do formuty spotkania plenarnego.
Jezykoznawcy obradowali w dwoch rownolegtych sekcjach. Pierwsza z nich pro-
wadzity Irena Jaros (L0dz) i Chrystyna Nikotajczuk (Lwow). Zaprezentowano
osiem referatow. Pierwszy z nich wyglosita Barbora Hrabalova (Brno), ktéra mo-
wita o elektronicznym stowniku jezyka czeskiego. Monika Czerepowicka (Olsz-
tyn) przedstawita reprezentatywnos$¢ korpusu specjalistycznego na przyktadzie
korpusu polskich tekstow naukowych. O sposobach tworzenia termindéw anato-
micznych w jezykach stowackim i ukrainskim méwita Lesia Budnikowa (Uzho-
rod). Korespondowat z tg tematyka referat kolejny, wygloszony przez Chrystyne
Nikotajczuk 1 podejmujacy zagadnienie formy polskich i ukrainskich terminow
medycznych. O jezykowym obrazie Boga w nagrobkach granicy polsko-ukrain-
skiej mowita Agnieszka Dudek-Szumigaj (Lublin), zas Malwina Hopej o r6zni-
cach w jezykowym obrazie swiata Polakéw z Polski i Ukrainy. Olha Fytypec
(Lwow) przedstawita rozwazania dotyczace cech stereotypowych Polaka i Ukra-
inca postrzeganych w srodowisku studentow z Poznania. O pojeciu tolerancji
w serbskim jezykowym obrazie §wiata traktowal ostatni referat z zaprezentowa-
nych w tej sekcji wystapien, ktory wygtlosita Julia Antonenko (Lwow).

W drugiej sekcji jezykoznawczej wygtoszono dziewige referatow, a obradom
przewodniczyly Jana Kesselova (Preszow) i Zoriana Hitecka (Lwow). Rozpocze-
to od wystapienia Gabrieli Mihalkovej (Preszoéw) mowiacego o obecnosci watkow
Cyryla i Metodego w wybranych kazaniach i przemowieniach z przetomu XVIII
1 XIX wieku. Jana Kesselova (Preszow) przedstawita deixis osobista i spoteczng
w jezyku stowackim, zas Alexandra Brestovicova (Preszow) rozwazania o mowie
ukierunkowanej na dziecko w trakcie uczenia si¢ zaimkow osobowych. O kulturze
jezykowej w korespondencji prywatnej i urzedowej wiekow XVI-XVIII na tery-
torium Stowacji traktowato wystapienie Veroniki Perovskiej (Preszéw). Kolejny
referat wyglosita Anna Cychnerska (Torun). Dotyczyt on kategorii intensywnosci
w jezykach serbskim i ukrainskim. Obrady zamkneto wystapienie Silvija Gral-
juk (Zagrzeb) traktujace o klasyfikacji semantycznej przyimkéw w gramatykach
chorwackiej i ukrainskie;j.

W sekeji literaturoznawczej wygloszono osiem referatow. Obrady rozpoczeto
wystapienie Iwony Maciejewskiej (Olsztyn) odnoszace si¢ do konwencji literac-
kich i autentycznego wyrazania siebie w polskiej literaturze pierwszej potowy
XVIII wieku. Nastepnie Oleksandr Janiszewski (Kijow) przedstawil refleksje na
temat odbioru pracy Floriana Czarnyszewicza. Otesia Nachlik (Lwow) rozwazata
odbior nowoczesnego dokumentu polskiego w kontekscie biezacych spoleczno-
-politycznych watpliwosci, jakie majg Ukraincy. W referacie Milici Vuckovici
(Nowy Sad) mowa bylta o antropocentryzmie w poemacie Promien mikrokosmosu
Piotra II Petrowicia Niegosza. Z kolei Hatyna Hrycenko (Drohobycz) zaprezento-
wata wptyw tworczosci Wasyla Stefanyka na rozwoj nowej literatury biatoruskiej,
a Hatyna Buszko (Lwow) wkiad Iwana Szyszmanowa w literackie studia porow-
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nawcze. Wystgpienia w tej sekcji literaturoznawczej zakonczyt referat Ostapa
Stywynskiego (Lwow) zatytutowany Miedzy muzeum a supermarketem. Para-
dygmaty historii najnowszej prozy butgarskiej i ukrainskiej.

Konferencj¢ zamknely obrady plenarne, ktorym przewodniczyli Atta Tata-
renko i Thor Szpyk. W tej czgsci zaplanowano tylko trzy referaty. Marina ta-
wicka (Moskwa) przedstawita tekst Przyczyny stabosci stowianskiej tozsamosci:
kryzys samoidentyfikacji? Nastgpnie Tetiana Czernysz (Kijow) mowita o historii
powojennej jezykoznawstwa ukrainskiego w kontekscie szkolnictwa wyzsze-
go. Ostatni, zamykajacy konferencj¢ referat, wygtosit Dmytro Hordijenko (Ki-
jOw), prezentujac jezykoznawstwo wschodniostowianskie w pojeciach Aleksieja
Szachmatowa.

Przeglad tematyki obecnej w wystgpieniach uczestnikow konferencji dowo-
dzi, ze Kolokwium slawistyczne stato si¢ miejscem spotkan badaczy o réznych
zainteresowaniach naukowych i preferujacych rozmaite paradygmaty badawcze.
W sekcjach jezykoznawczych rozwazano zagadnienia dotyczace zabytkoéw jezy-
kowych 1 ich obecnosci w niektorych tekstach pozniejszych, ale takze prezento-
wano wyniki obserwacji prowadzonych w nawigzaniu do wspotczesnych jezykow
stowianskich. Byty to referaty odnoszace si¢ do prawie wszystkich subdyscyplin
jezykoznawczych, a zatem semantyczne, onomastyczne, frazeologiczne, leksy-
kologiczne — z uwzglednieniem stownikow elektronicznych, a takze poswiecone
waskim zagadnieniom morfologii lub ortografii. W sekcjach literaturoznawczych
pojawity si¢ referaty dotyczace konkretnych tworcow piszacych w swoich jezy-
kach narodowych, ale takze sproblematyzowane wokot zagadnien wptywu litera-
tury na wspotczesnosé lub komparatystyczne.

W przebiegu konferencji istotne okazaty si¢ nie tylko prezentacje referatowe,
bo wartoscig wszystkich spotkan naukowych — takze i tego we Lwowie — jest
mozliwos$¢ podjgcia rozmowy, wymienienia pogladow, a wiec naukowa dyskusja,
ktorg realizowano podczas obrad formalnych i pdzniej w bezposrednich kontak-
tach kolezenskich.

Uzna¢ wypada, ze cel tak ambitnie zakre$lonego spotkania interdyscyplinar-
nego i miedzynarodowego zostat osiagniety, co dobrze rokuje, bowiem spotkania
w ramach Kolokwium slawistycznego organizowane sg corocznie i wielu uczest-
nikow konferencji deklarowato che¢ spotkania w 2020 roku.






Wytyczne dla Autorow

1. W roczniku sg drukowane artykuly zwigzane z badaniami nad literaturg polskg oraz
obcg w roznorodnych kontekstach: historyczno- i teoretycznoliterackim, komparaty-
stycznym, kulturowym, a takze antropologicznym, wlaczajace si¢ w nurt wspotcze-
snej krytyki literackiej i teatralnej, uczestniczace w dyskusji na temat dawnej badz
wspoélczesnej kultury literackiej, literatury regionu Warmii i Mazur, literatury popu-
larnej, oraz artykuly recenzyjne, recenzje, sprawozdania i inne teksty, napisane w jezyku
polskim lub w wybranym jezyku kongresowym: angielskim, rosyjskim, niemieckim,
francuskim.

2. Redakcja przyjmuje tylko oryginalne artykuly, nigdzie wczesniej niepublikowane,
zgodne z wytycznymi etycznymi i edytorskimi do konca kazdego roku (tj. do 31 grud-
nia) poprzedzajacego wydanie rocznika.

3. Uprzejmie prosimy Autorow artykulow, recenz;ji, sprawozdan o przestrzeganie nastgpu-
jacych zasad przy przygotowywaniu tekstu:

a) Autor rejestruje si¢ na stronie platformy UWM, wpisujac swoje dane: https://czasopi-
sma.uwm.edu.pl/index.php/pl/user/register

b) zalacza tekst zgodnie z kolejnymi wskazowkami, rozpoczynajac od okienka ,,nowe
zgloszenie”,

¢) wprowadza metadane,

d) zatwierdza artykut.

4. Tekst powinien spetnia¢ nastgpujace wymagania:

a) tytul sformutowany w sposob jasny i zrozumialy; wyrazenia metaforyczne mozna
umiesci¢ w czgsci drugiej tytutu lub w podtytule,

b) do tekstu (oprocz recenzji i sprawozdania) nalezy dotaczy¢ thumaczenie tytutu w jezyku
angielskim oraz stowa kluczowe (3-5), a takze streszczenie w j. polskim i j. angielskim:

* stowa kluczowe powinny odnosi¢ si¢ do zagadnien podjetych w artykule i by¢ rozpozna-
walne w obiegu anglojezycznym, tzn. niec mogg zawiera¢ wyrazen metaforycznych
i zwrotéw zrozumiatych tylko w polszczyznie,

* streszczenie (do ok. 250 znakdéw) powinno by¢ sformutowane w sposob komunikatywny
z uzyciem stow kluczowych, jasno wyrazajgce sens artykutu, zastosowane metody
badawcze i uzasadnienie postawionej tezy,

¢) wyrazy i zwroty obcego pochodzenia podaje si¢ w pisowni oryginalnej,

d) maksymalna objetos¢ artykutu wynosi 10 stron,

e) edytor tekstu: Word, czcionka: Times New Roman,

f) wielkos¢ czcionki 12, odstepy migdzy wierszami 1,5, akapit 0,7,

g) marginesy: gorny i dolny 2,5 cm, lewy 3,5 cm, prawy 2,5,

h) dywiz (-) stosuje si¢ tylko w potaczeniach typu bialo-czarny, natomiast poipauze jako
mys$lnik i rozdzielnik numerow stron (-),

i) w cudzystowie ,,...” podaje si¢ tytuly czasopism oraz cytaty, jezeli nie sg wyrdznione
inng wielkoscig czcionki; cudzystowow ostrokatnych o postaci »...« uzywa si¢ do
zaznaczenia cudzystowu wewngtrznego (cudzystowu w tekscie cytowanym),



j) cytaty dtuzsze niz 3 linijki daje si¢ jako osobny akapit, czcionka 10 pkt, z wcieciem od le-
wej, cytaty krotsze wigcza si¢ w tekst, oddzielajac je od tekstu gtdéwnego cudzystowem,

k) fragmenty opuszczone oznacza si¢ trzema kropkami w nawiasach kwadratowych [...];
w takich nawiasach umieszcza si¢ wszystkie odautorskie komentarze,

1) kursywa wyodrebnia sig:

* tytuly artykulow, ksigzek, ich czesci (rozdzialow),

* definiowane lub omawiane pojecia i wyrazy,

* wyrazy i zwroty obcego pochodzenia w pisowni oryginalnej,

b jezeli w tekécie wystepuja znaki i symbole specjalne, tabele lub rysunki, nalezy row-
niez dotaczy¢ wersje w formacie PDF; do wszystkich zdjeé, rysunkow, schematow
i wykreséw nalezy poda¢ zrodla. Prosimy o niezamieszczanie materiatéw ilustracyj-
nych, do ktorych nie majg Panstwo praw autorskich albo pewnosci, ze zostaty one
udostgpnione ze zgoda na publiczne ich wykorzystanie.

5. W bibliografii stosuje si¢ styl harwardzki:

a) przypisy opisowe zamieszcza si¢ na kazdej stronie pod tekstem gtownym; przy ich
sporzadzaniu stosuje si¢ czcionke 10, wstawianej automatycznie za pomocg ,,wstaw
przypis” bez dodatkowej spacji, z numeracja ciggla w obrebie catego artykutu,

b) przypisy bibliograficzne (tzw. wewng¢trzne) powinny zawiera¢ nazwisko autora / tytut
pracy pod redakcja oraz rok wydania pracy, a po dwukropku strong/strony/online, np.
(Gtowinski 1988: 11; 1990: 127), (Uniwersalny stownik... 2003, t. 3: 88), (Granops
online), (Hoesick 1925, online),

¢) na koncu artykulu zamieszcza si¢ bibliografig:

« dla prac zwartych: nazwisko i imie oraz rok wydania w nawiasie, tytul pracy, np. Sliwinski
Piotr (2012), Horror poeticus, Wroctaw.

« dla prac pod redakcja: tytul pracy oraz rok wydania w nawiasie, skrot ,,red.”, inicjat imie-
nia i nazwisko redaktora, miejsce wydania, np. Uniwersalny stownik jezyka polskiego
(2003), red. S. Dubisz, t. 1-4, Warszawa.

* dla artykuléw w pracy zbiorowej: nazwisko i1 imi¢ oraz rok wydania w nawiasie, tytut
artykutu, po w: tytul pracy zbiorowej, inicjat imienia i nazwisko redaktora/redaktorow,
miejsce wydania, po dwukropku strony, np. Wolanski Filip (2012), Rola kobiety w spo-
teczenstwie Rzeczypospolitej epoki saskiej w swietle bernardynskich kazan pogrzebo-
wych, w: Per mulierem... Kobieta w dawnej Polsce — w Sredniowieczu i dobie staropol-
skiej, red. K. Justyniarska-Chojak, S. Konarska-Zimnicka, Warszawa: 279-285.

¢ dla artykutldw w czasopismach: nazwisko i imi¢ oraz rok wydania w nawiasie, tytut artykutu,
nazwa czasopisma w cudzystowie, numer/zeszyt, po dwukropku strony, np. Wyrobisz An-
drzej (1992), Staropolskie wzorce rodziny i kobiety, ,,Przeglad Historyczny”, z. 3: 405-421.

« dla publikacji internetowych: po adresie elektronicznym w nawiasie kwadratowym nale-
zy poda¢ date dostepu wg wzoru [dostep: 28.11.2018], np. Granops Katarzyna, Wan-
da Karczewska, w: Wielkopolski Stownik Pisarek, https://pisarki.fandom.com/wiki/
Wanda Karczewska [dostep: 11.12.2018]. Hoesick Ferdynand (1925), Warszawa w
pierwszym roku wojny, ,,Kurier Warszawski”, nr 193, http://ebuw.uw.edu.pl/dlibra/
docmetadata?id=207243 &dirds=1&tab=3 [dostep: 6.01.2019].

d) kolejnos¢ pozycji bibliograficznych powinna by¢ alfabetyczna, wedtug nazwisk auto-
row lub tytuldéw prac zbiorowych; jezeli jest kilka prac tego samego autora wymienia
si¢ najpierw prace starsze potem nowsze.



6. Obieg wszystkich dokumentoéw (artykutow, artykutdw recenzyjnych, recenzji, komuni-
katow, oswiadczen) zwigzanych z publikacjg w ,,Pracach Literaturoznawczych” od-
bywa si¢ drogg elektroniczna.








